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A RED SĘ (X | Sari 
DA wne uwazyłsśnięczy pierw|ze- 
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fki Antoniufz, 
koliczności, które zwyczaynie Mòwcom 
nie małą trudność czynią; pierwfza; 
A kiedy 
X. Boifama Przygod: Tom, V1, 


2 KAZANIE L 
kiedy im o rzeczy takiey mówić przy- 
chodzi, o ktorey nie ma czego mówić; 
druga: kiedy im o rzeczy takiey. mówić 
potrzeba, która zacnością, wielkością, 
przymiorami fwoiemi wymowę ydo- 
wcip mówiącego przewyżfza. ‘Trudna 
ieft pierwfza okoliczność, ale trudniey- 
fza daleko druga; bo wpierwfzey, gdy 
naprzykład nie ma czego chwalić Mò- 
wca wtym, którego chwálić zamyśla, 
chociaż nie będzie mówił, iakim ieft: mo- 
że iednak mowić, iakim być powinien; 
w drugiey zaś e/oguentiu in fe ipfa prodi- 
tionem molitur; rozpaczywfzy Mówca:o 
fkutku zamierzonym, albo mówić nie 
śmie, albo ieżeli mówił, ze włtydem 
odchodził, że mniey mówił, iak do go- 
dności rzeczy należało. Co Antoniufz 
dawno uważył, tego ia dzifiay *na fobie 
famym doświadczam, naymiłń Słuchacze 
moi! przychodzi mio rzeczy mówić, 
Która ieft naywiękfza między wfzyftkie- 
mi rzeczami: o rzeczy, o którey nay- 
wyżfzy Trybunał ( że tak rzekę ) rozmy- 
Ślał przed wieki; o rzeczy, od którey 
grzechow _ odpufzczenie, zbawienie 
wfzy- 


O Męce Pań/kie 3 
wfzyftkich ludzi, fwoboda całego świa 
ta zawifła; o rzeczy, nad którą Anioło= 
wie płakali, żydowika zięmia RAA 
cała ftworzona natura pomięfzała fię; ó 
rzeczy, ktora miała za mieyfce Wie 
doku Jerozolimę, Bossa za ukazy- 
ciela, Niebo y Zięmia zapatrywały fię; 
o SRCY mięfzkańcom niebiefkim we- 
foley, narędowi ludzkiemu zbawienney, 
piekłu .ftrafzney. 

Przychodzi mi mówić.o męce Zhawi- 
ciela nafzego Jezusa Chryftufa: wyznaję 
przed,wami Słuchacze, że ta rzecz, ktorą 
przed fię wzląłem, dowcip .móy :prze= 
wyżfza, licha wymowęsy.nieudolne prze» 
chodzi fiły, bo pierwey by-mi wfzyftkie 
uftały myśli, język urzędu (wego zanie- 
chal, fiły upadiy, a niżelibym .co godnie 
wymowił.o męce Chry Rufa Pana; a cho- 
iciażbym :naywięcey powiedział, tedy- 
bym fig zawfze po naydłużfzey pracy 
snówienia przy początkach znaydował 
mowy. Więc iakem wfzedi, tak ze wfty- 
dem mi z tego mieyfca zniść trzeba bę- 
dzie, żem ia fię przed oblicznością wa- 
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Ą KAZANIE I. 
fzą do nie podobney pofiągnął rzeczy? 
Ale zatrzymuie mię: obyczay Nauczy- 
ciela Kościelnego Anzelma S. ten po- 
czynaiąc © Męce Chryftufowey Kaza- 
nie, w podobnych okolicznościach: fię 
obaczywfzy, rzeki: fylvam dicendi ingre- 
dior, parcite erroribus, do lafu niezmie- 
rzonego wchodzę: tu mi fię ogrody 
Ge ztfemań (kie, tu fłupy pręgierzowe, tu 
ciernie, tu krzyżowe drzewo pokazu e; 
ah las, las wielki! wybaczciefz, i 
zbłądzę. T ychże famych fi fòw ia uży. 
wam: parcite erroribus. Wybaczyf 
famprz zòd JEzu uk zrżyżowany! 
wiefz nieudolność moię, że ia niego 
dnie będę mówiło CG twoiey; nie 
ę tego co chcę, przynaymniey to 
czynić będę dla C bie, co mogę. Wy- 
yfz Matko boleiąca w Qtrazie Ko- 
a tego na nas uciekalą( ych fię do 
iebie f zczegulniey iafkawa, że ia tego 
rozumem poiąć, y ięzykiem wymówić 
nie PRE coś Ty na górze kalwa- 
ryifkiey pod Krzyżem ftoiąc fercem po- 
que Chwifius corpore, "MARIA: fur 
flinuit corde, mówi Mr S. Wy- 
baczcie 


j 5 
baczcie y wy noi naymilfi, ie- 
żeli nie według wafzego oczekiwania, y 
E ueni r rzecz Kaznodzieyfką fprawo- 
wać będę: wfzakże y wy w podobnych 
okolicznościach policzeni,. pewniebyście 
e wybaczenie profili? parci te erroribus. 
Poftapiçę ia tu fobie, ia k.ów,ktory na 
0 wzburzo nego foi, y o nim 
ten wyfep leż 
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6 KAZANIE I. 
w(zechriości Mękę Zbawiciela JEZUSA 
Chry ftufa z wami ffuchacze moi rozwa- 
żać będę. Kecogitate eum, qui talem fuf: 
fuit È peccatoribus ai duer fm femetipfum 
contradiócionem: ut nè fatigemini, animis 
defiris deficientes. 

Sześć Kazań mam powiedzieć w przed. 
figwziętey. rzeczy, O laka fzczypłość 


czy! te fześć Kazań na dwie podzielę 
jk „ W pierwfzey o przyczynach mę- 
m dmg giey o mękach: Chryftufowych 
AE będę. W pierwfzey: pr zyczynę 
męki Ccryfiufowey z ans famegc 
| Człowieka: przyczynę Męki Jaz USOWEY 


| > tym będą trzy Kazania. W drugiey 
| sẹ Jëzosową wielką: Mękę JEzuso- 
' gkfzą: Mękę Jezusa naywięk(zą 


izey OWY cel: przyczyna 


krzyżowany „ oto: ufta moie! 
| niech iedna przynaymniey zrań nóg 
two* 


mowy do wyrażenia tak obfzerney rze 
z firony famego Boca! przyczynę Męki 
| JesysowEy z ftrony oboyga przefożę: 


i Ska żę: y y 0 fym drugie trzy Kazania bę= 


EY z ftrony famegoCzło* 


O Męce Pańfkiey 4 
twoich, Krwi twoiey Przenayświęt- 
fzey kropelka padnie na nie, abym ia 
na uwielbienie twoie, na pociechę Ma- 
tki pod Krzyżem zbolałey, na pożytek 
zbawienny Słuchacza moiego mówił. 
Niech'iefzcze choć iedna: kropelka Krwi 
twoiey Przenayświęt(zey padnie na fer- 
ca Słuchacza moiego, aby co ufłyfzy, 
ftofował ku:pożytkowi dufzy fwoiey. 
Pobłogofław niepokałanie poczęta PAN- 
Nory Marxo boleiąca mówiącemu na 
więk fzą Syna twoiego: chwałę. 

Nie: trzeba wam: powiadać naymilfi 
moit.o grzechu: pierworodnym, którym 
Adam pierwfze:przykazanie Bofkie z po- 
dufzczenia czartowfkiego, y namowy 
Ewy przeftąpił. . Wiecie: dobrze, lak 
wiele złego. ten grzech na ludzki naród 
fprowadził. Nie wfpominam tego, że 
wfzyfcy w Adamie upadłiśmy: bo ta ief 
iftota grzechu: pierworodnego; otym 
niefzczęściu: mówię, ktore na ukaranie 
nafze naftąpiło. _ Straciliśmy nayfam- 
przód dziedzictwo raiu, wfzelkich rof- 
kofzy pełnego: bo po grzechu zaraz zo- 
A4 ftali- 
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w y pierwieych Rodzicach na- 


'gnańcami z niego; ftracijismy 


WAW nad, żwierzęty nierozumnemi, 
bo teraz częfic kroć bę na i 


cdi ktore przedtym 

vinności czlowieko wi zoft 
ufzenftwo y potzanowanie 
my wolność od wf 


cy, bo teraz ledwo nie 


e czoła dorabiać fię 


| mozes Li ŻĄ ertelność 


śmy; bośmy z e JA Roi 'niewinh ości 
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wltaia, tak das 
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eciwialą 


wipe omn 
niefzczi ście 
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Anr Wice- 
srzefte > 
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pc; 
ni p 
bol. (z i y! fortuno 
bez odmiany! o N owie bez cho- 
čoby! życie bez Śmierci! A wizy- 


e ; powiem: to, CO LUĘ 
yć naywiękfzym niefzczęśliwości 
na ftopnien l 
kami piekła;czart p 


x 4 3 
włańcuchy y kayda ny 
dum nati jam damnati; non- 
es, jam peremptores; siej 
S. iefzcześmy fłońca niewidz 
aiuż 


10 KAZANIE TI 
a iużeśmy da ognia wiecznego: należeli! 
iefzcześmy pie 

na kaydany sroki pi 


wali, a łużeśmy 
«wey zamknięci 


w: tarafie piekielnym, a niżeli w kole-. 
i pierwey zaboycow, a'niże-- 


bce złoże 
li Rodzicow małący!: o niewoló air 
wolności: naynieznośnieyfza! przegrałeś 
na głowę fwobodny. narodzie, gdyś JE za- 


wiñnemu aeyiacielowi w. niefzczę=- 


śliwym: płonie w włeczną. ni iewolą.. do= 
ftai! Uwierżciefz fiuchacze : to miefzczę- 
ście, ktore: mi fię nieogarr nionym zdawae 
ło, miałbym: za: mał le, gdyby nas > 
fprawiedliwy od widzenia T warzy fw 

iey: Oycowfkiey nie odrzucił.'- Ależ i 
ab: niedolo: nigdy. dofyć nie opłakana! 
zarobiliśmy na to, abyśmy; Twarzy Oy- 
ca, Dobrodzieia, Stworcy, BoGA*nafzego 
nie: widzieli;'inigua: gefit, non pa glo- 
riam: „j fait 26: vs1o. Q-Qycze! o Stwórz 
co! biada nim wyłączonym od widze- 
nią twoiego Abfalonom! Do: tey to 
niewypowiedzianey nędzy grzech pier- 
worodny nas, y cały naród ludzki przy- 
prowadził, a w niey blifko czterech tyfię: 
cy lat trzymał, zawfze niefzczęśliwą 
wie- 


O Męce Pan/kiey TI 
wiecznością grożą tG. Więc że łuż nam 
ginąć trzeba było: trzeba; ginąć wfzy- 
fikim ? wfzyftkim; ginąć na wie eki? na 
wieki; niemogłoż być inaczey? nie: mo- 


[oj 


Ń ie mogło być inaczey, patrząc na 
fpofoby, y wymyślenia człowieka ,. ale 
ac ( niech: ci BOZE wieczne będą 
ząc na mądrość Bofką, i- 
Przewidziawfzy to prze- 
przed: wieki, fprawę 
zkiego na przedwie- 
trybunał c Tkovcy Prze- 
tfzey przypozwała. Na tym try- 
Bofkim zfirony człowieka zgu-- 
o fangt pokoy; zftrony BOGA 
obra onego tanęła fprawiedliwość ; 
waże fię tam zel ty? mifericordia © ve- 
ritas obviaverunt fibi; juftitia © pax Pfalz 
$4v. Ir. pokdy © milofierdzie profił, 
fprawiedliwość na' zgubę człowieka na- 
ftawała. Ktoż tu wygra? wygra fpra- 
wiedliwość: iużefz człowięcze głowy 
nie podnie efiefz; wygra BA o gdyby! 
ale iakim prawem” nie widzę. Słucha- 
cze moi naymilfi! od: radości fię poiąć 
nie 


20 narodu 


eg 


cany y 


a © t 


Przenay- 


o tr 
ży wtora ” Oloba: TRoxvex' Br: 
świętlzey naród, CY odl 


GA, aby Syn i ftal fię Człowiekiem, 

y barodził fię z MARvr, y podobno dia 

tego pod czas Narodzenia- Chryltufo 

wego na calym Świecie Ł 

wie dliwość. wyrobił , 

| Bofki za naród: ludzki RT y.umie- 
rał. 

Ale przebo: ' ; 

|| winowayca ay ze a niewinny gi- 

nie!.Syn marnotrawny Urvi, fię ù= 

cztą zabawia, a.S$yn«dobry ,.pofłufzny, 

pilnuie pracy! Izaaka zabiiśią, 4fmae- 

Jakub na wygnanie i- 

dzie, y po cudzych mufi fię tułać ką- 

tach, Ezau zly w dómu oyczyftym rof- 

kofzow 
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obraża; wfzyfiko zaś fiworzenie ieft rze- 
czą fkończoną, RGG granicami, y 
końcami 'naznaczoną; więc niej -może 
go należycie zapłacić. Miarkuycie fię 
po fobie: ma kto z was dziefięć tylko 
źłotych, temi dziefięcią złatemi nie .mo- 
że ufpokoić:tego:diugu, ktory ieft -w:ty- 
fiącu, «albo «wmilionie złotych zacią” 
gniony; tak też rzeczfkerńczona niemo” 
że uczynić 'dofyć za rzecz ,niefkończo- 
ną. «Grzech ciężki śmiertelny ieft brzy- 
dkością, fzpetnością naywiękfzą wedlug 
Kardynała «de Lugo Zakonu moiego 
(Theółoga; «więc nie «może być zgładzo: 
ny:tylko przez piękność, śliczność nay- 
więkfzą, á ta duż snie ief, stylko Bofka. 
Grzech Śmiertelny ieft zobfuciem, zni- 
fzczeniem 'łafki poświęcaiącey, iako 
naucza «wfpomniony omafz :S. «więc 
od :tego tylko „może być zepfutym,, 
znifzczonym, który «mocen ieft uczynić 
y dać łafkę .poświęcaiącą, tę zaś «moc 
famemu tylko BoGv:przypifuie Auguftyn 


‘S. .y.niektore ‘Concilia. ‘Grzech ciężki 


śmiertelny :ieft prawem czartowíkim, 
dla ktorego wziął czaxt aly narod lu- 
dzki 
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16 KAZANIE I. 
profił go, å tak dopiero fprawiedliwości 
polityczney zadofyć fię ftanie. 

Grzech ciężki śmiertelny, powiedzia- 
łem, ieft zniewagą Boca, BoG ieft go- 
dności nieporównaney, naywiękfzty; 
toć y grzech mufi być zniewagą niepo- 
townaną, naywiękfzą. W (zakże zelienie 
według godności zelżonego rośnie? 4 ie- 
żeli tak‘ ieft,.profzę, kto mial.za nie 
odnie, należycie wediug wymiaru foia- 
'iedliwego przeprofić Boca? nie ftwo- 
rzenie nierozumne: bo to ieft .nie(po= 
ae do dofyć uczynienia; nie człowiek: 
bo ten iek niefkończonym fpofobem 
daleki od .godności Bofkiey; nie Anioł: 
bo .ten nie może być równy Bogu, 
Ktoż więcey? inaczey być nie mogło, 
tylko aby:Syn Bofki, który iet rowny 
BaGu, dako iedne-iftotny znim Boc, a- 
by ten fię upokorzył, y.godnie za cały 
aard ludzki naywyżlzy Maieftat PRZE 
profit. Honor fi in honorante, dishonor 
in di/honorqto, mówi Tomafz 8. 

Słuchacze moi naymiif! aby fię fta- 
ło godne dofyć-uczynienie BoGu o0= 
„brażonemu za grzech ludzki; trzeba było, 


aby 


GO 

oe 
w 
W 


czci fwoiey, ial 


zu 
aby BoG 
fzym iedna f „at Muistode 
fzacuie fzkodę czci 
nie, aby wam fprawie= 

y iakiey czyniono, 
yle -nadgrodę fzacow: ali 
ile fzacułec ę ] 
bo „e wam mniey oddawano, iak 
fzacniecie fzkodę, nie. byłaby to fprawie: 
dliwość, ale krzywda. Uważmyż teraz, 
iak fobie Boe fzaculie krzywdę czci 
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trony tzacułte 
nadgrodę teyże czci, ktoraby mogła być 
od ftworzenia. i; AROĘ: ie na iedn ym 
Jerem 2. V.:I2, 
å, zadrzyici e bra: 
dwa grzechy lud moy uczy: 
fobie krynice, ktore wód u- 
źrzymać nie mogą, a mnie zrzódło żywota 
porzucili, na drugim mieyfcu mówi: 
S AE CEEA j 
twoiemi poyn mio! Jynow wychowa- 
tem, niywy Pnie a oni mną wzgardzili. 
na trzecim mieyfcu mowi s Stuchhy nies 
bo! fuch dnie co mi narod zły uczy: 
mił RE iak mocno, iak wiele BóG 
B fza- 
X Bolfama Przygod: Tom: VIL 
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18 KAZANIE $. 
fzacuie. fzkodę | czci fwoiey uczynioną. 
A nadgrodę, ktorąby mogło czynić 
ftworzenie, F. też fzacuie? poffuchay- 
cie a Łukafza S. znayduię : gdy 
wzi fiko uczynicie, powiada ycie, me teftes- 
cie Tieni niepożytecznemi Luc: 17. V. 10. 
u Mędrta Sap. rr. v. 23. czytam: przed 
obliczem Twoim Panie cały s wiat, iak kro* 
pla rofy Mas u Jzałafza na. pa- 
dam w rozdziale 64. v. 6. quafi- pannus 
menfiruate uni verfa justitice nofiræ, 
mus quafi: folium- uniuerfi, iako fzmat mie- 
igczney niewiafty wfzyftkie fprawie- 
dliwości nafze: y opadaliśmy wfzyfcy,ia- 
ko liście. Widžżicię iakiey to 1 wielkiey 
yrzed Bogiem uwagi grzech? iak maley 
agi acz wielkie w rozumieniu ju- 
nki dobre? qucfi, Pannus' menfiruatæe 
| nofire. 
Nie echby Aniołowie, Cherubinowie | 
owie, Trony, Władze niebiefkie 
yfikie akty fwoie miłości, ktorą wi- 
oca: gorelą, zebrali, y na dofyć 
i grzech Śmiertelny BoGu 
ie ofiarowali. : Niechby wizy fey Me- 
częnnicy męki, morderftwa, ifero pono- 
fili 
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dzkiego potrzeba była, tak fię ffucha- 
cze moi naymilfi ftało według uftawy 
przedwiecznego trybunału 'TRorvcY 
Przenayświętfżey, o którym  wyżey 
wfpominałem. Syn Bofki ftawfzy fię 
człowiekiem, narodził fię z Panny Ma- 
RYI, y począł ( czego żadne ftworzenie | 
nie mogło ) począł godnie za grzech lu- 
dzki.zagniewanemu Maieftatowi zado- 
fyć czynić. O dofyć uczynienie do po- 
myślenia trudne, do wymówienia nay- 
trudnieyfze! o tyrannie na (erce wfpo- 

. + P . . 
minaiące! Poffuchaycie Jzaiafza Pro- 
roka w krotkości flów całą rzecz za- 
mykaiącego: Cap: 53, vulneratus propter 
iniguitates noftras, attritus propter ftelera 
noftra. « Syn Bofki zranioni był dla nie- 
prawości nafzych, ftarty był dla zbro= 
dni nafzych.  Profzę uważyć to flo-| 
wo: zraniony. zraniony na Ciele, zra- 
niony na Dufzy, zraniony na czci, 
zraniony na fławie,. zraniony wnie- 
przyiaciołach, zraniony w przyiaciołach, 
zraniony w Oycu, zraniony w Matce 
zraniony we wfzyftkim, iako fię z tego, 
dali Boc, wytłumaczę; vulneratus. Pro- 
fzę 
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fẹ uważyć iefzcze to flowo: attritus, 
ftarty dla zbrodni nafzych; ftarty, gdy 
krwawym zemdlony potem na ziemię 
padał; ftarty, gdy przy okrutnym wcii- 
kaniu, y biciu w głowę aż do fpryfka- 
nia Krwi ukoronowanie cieerniowe po- 
nofił; ftarty: gdy przez nawalne przy 
pręgierzu Jerozolim(kim * biczowanie 
z ciała odartym zofłał, Straty: gdy 
pod dzwiganiem na górę kalwaryi krzy- 
ža na twarż nayświętlzą padał. Star- 
ty: gdy z odnowieniem wfzyftkich: ran, 
z nadwerężeniem  wfzyftkich ftawow., 
zobfitym krwi wylaniem ukrzyżowan 
attritus propter fcelera nofira. O dofyć 
uczynienie nayokrutnieyfze! ftanęiy iak 
wryte na ten ftrafzny dofyć uczynienie- 
nia widok niebiofa; zapłakali Aniolo- 
wie; flońce, oko nieba patrzyć niechcia- 
ło y zgaffo; zadrżała ziemia; fkały fię, 
Żal iakiś pokazuiąc, kru(zyć, poczęły ; 
zawyły blifko Echinada nazwanych Jo- 
ful wody; umarli zgrobów powftali, a- 
by fię przypatrzyli, iak to ciężko acz 
Synowi Bofkiemu, acz za cudzy grzech, 
iak ciężko dofjć czynić przychodzi. 
B3 SS 


KAZANIE I. 
Kościoła Bożego Nauqzyciele w tey 
zy pilząc,'nie flowa ale ięczenia, nie 
izy, (iakoto Bernard, Am- 
hryz zoftom, Grzegorz Emifleń- 
torych fipwa tu wfpominać, nie 
i potrzeby, dość maiąc na ogłofze- 
wiz y roztopionego: ich ferca,) 
ięgac h fwoich zoftawiii. 

„A naymilfi Chrześcianie! a 
iaką czuło ść w dufzy wafzey 
nacie na to całey natury pomięfzanie? 
rozumiem, że was gniewy, żwawość ia- 

kaś zapala, abyście sa rwizym Rodzi 
com wafzym złorzeczyłi, że oni grze- 
fwoim do tak-cię żkiey Synowi 
męki na zadofyć uczynie- 
ętey, dali przyczynę. Stóycie, 
CzeKayCie, fa RAY. tę nieutrzymaną nar 
miętność obroćcie ma was: nie tylko 


Adam y Ewa pierworodrij m, ałe też y | 


wy gi 1 t temi, ktoreście w życiu 


p, 


cierpieni 


icip 


Zbawicjelowi A Nie wie- 
J 


rzycie temu? profzę, powiedźcie mi, 


co 


to t 


020: 


śmy, 


nu | czami, 
srl wać. 


co to te 
Gzą? omnes quajti oues TLA 


czki zbł zd 


śmy, jak O 
que in viam.: fuam declinaui ; 
w drogę fwoię. Do minus in to po- 
ater omnium nofirúm. Pań po- 
nieprawości wfzyftkich nas nå 
Pierwfże Rowa: w/zyfcyśmy zbłą- 
go od giz echu nie wyimu ą. 
Š w drogg 
t jile w drogę 
hem płerworo- 
s włalng, ktorą 
uczynkowe, pofzliśmy. 
i jednę tylko 


ka 


Ztiią : że 


UCZ yiii. 


A TYĆ TICZYNI 
O1YC 
4 


wynioflość 
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policzony. Ly obżerco, ypiianico! że za 
twoie niepomłarkowane zażywania na- 
poiu- y pokarmu Syn Bofki wycięczał, y y 
upragnął.-fitio. Ty na nieprzyiaciela za 
wzięty! że za twoie gniewy y zawzię 
i Bofki umiera- Ty łakom- 
g za twoię nienafyco: ność zewizy- 
odarty, na: fromotnym krzy- 


sae zo grzefznicy 


śn.e0 in nij de omni nor dm. 


Bic Ao GlĘkność: Y zniefie 
niem łafki poświęcaigcey, więc daga. 
PM paświęcaiącey; fg obrazą Maieftatu 
y ilzego: więc równy Bocu; fą 
s. uwagi przed Sądem Bofk,m, a 
wfzyftkie ahi uczynki wfzyft="| 
ftworzenia: razem wzięte: więc 
maiący niefkończonego fzacinku zaflu- 
g! powinien był za nie dofyć mczynić, 
pokutować cierpieć, umierać; bo gdy- 
by tego fpofobu mądrość Boca nie .o- 
py a; nigdybyśmy zpiekła nie wiy- 

rzeli. 


y wami grze- 
; igzki do- 
brow le miał odważyć? 
p U W RACK ktorego ia wtym 


Oltarzu widzę, przenieś {ię z Oftarza 


nym, abym mu do- aa iężkiey prze- 
fzkodził fzkarady. Stòy! Rój! nie chodź 
grzefzniku! co ko. za fprawę do tego 
Domu? mam pewny interes , odpowia- 
da. Pewny interes? dobreś powie- 
dział; pewny na zgubę twoię: pewny 
na s dufzy twoiey: pewny na znie- 
ważenie Krwi JEZUSOWEY: pewny na 
zafmucenie TRoYrcy Przet R 

Boca twoiego. Profzę cię cał 
cem, ktorym cię kocham, day į 
temu interelowi. zecze: ależ 
fię tam: nie zabawię; day pokòy: bo ie- 


z? 


z 
% o 


bie piero EgO 
- as $ 

CreDiE maa rzecz; 
z y 

AICGIZKC 


lą; czartowi 
dem ktorey 


ć, cierpieć, y wrnier 
fię bardzo! my kfż figę b 


+bawienia twc 
jo domiuj:bó 
n cięgnież'to pód 
otżóna?' 6to patrz 
żWSA,''którega ciu- 
kność nayw.ękfza 
ktora Je „yfzła tia Świat; a 
fzpetność, brzydkość grzechu! twoie 
ztadz ; na fortuna ? "ć ot 
mafz 'w ranach '0twśrtych 'miefkońc 
ne fkarby' Krwi Jezuscw£Y, | Pa 
dynie dla ter i ł 
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zdługu grzechowego wypłacił. Topo- 
Króla w koro= 


to znaczy {erce 


ch twóy obmy- 
ie wytoczyło; y 
i e€ wchodź 


ależ bo:tam 


, aDy ZMIE MUZE. 
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który tyle nieczyftych nóg: ftarło; na 

progu: na ktorym“ wabiki czartowfkie 
ftawały, y- do obrazy Bofkiey prowa- 

rzy którym po „niefz- 


dziły; ra progu: pi 
częśliwych nawied e fię 
wyftępki kończył niech i ay 
krzyż, y ciebie tu-położę. Jdź: teraz 
grzefzniku; poz gó Qbrażony grze- 
(znik krzyknie na mnie: weźmiy ukrzy= 
żowanego z EE Otot rozum! ia 
mam brać ukrzyżowanego: z progu? JE- 
zus ukrzyżowany ielt-drogą; umknę 
drogi: do piekła trafifz. Jezus ukrzy- 
żowany ieft ore sżem ; wezmę go: cza 
cię położy trupem wiecznym, 
ukrzyżowany tanią: ieżeli tey nie I 
nieutrzymanym eden wylana era 
wość zapewne cię pochlonie. Nie u- 
czynię tego, abym wziął z progu Jezu- 
sa. Jeżeli chcefz: idź: przez: zdeptaneż 
go Qyca, naftap: na głowę cierniem u» 
koronowaną,.aby glłębiey bodły dłu- 
gie kolce, á czafzka do refzty fpry- 
fkała ; zdej pe nayświęt(zą Twarź, ufta, 
y Oczy miłofierdzia pelne; wraź Świę- 
„ork nogę w ranę. ferca; uderż no 
23 


[©] 
EN 


A tef 


JEZI 


‘O przyczynach Męki Chryftufowey 


z firony famego BoGA. 


Recogitate eum qui talem 
(um. jemettg/utn 
ski gemium, animis- vefiris d 


ktory, takowe przeciwiei 
ciw fobi 
ha aulzachv 


QF 
IUC 


y, zważywfzy rzecz 

W ce Chryftufowey Ka- 
zaniu moim przełożoną, nie uznał, że 
grzechy ludzkie tak pierworodny, iako 
uczynkowe byly przyczyną teyże 

i fufowey. Ponieważ bo- 
aby fię zelżoney czci 


nay- 


èh, Za- 


D 


32 KAZANIE II. 
czynił tym Aniołom, ktorych zaraz 
po grzechu z Nieba wygnał, y w egni- 
fym tarafie zamknął, ani pokuty, ani 
odkupienia nie pozwołiwfzy: 4 tak aczby 
człowiek cierpiai „Syn Bofkiby nie cier- 
pial "Wfzzkże niechciał Boc tych fpe- 
? ć; poftanowił grzech ludzki 

ić, a zgładzić nie inaczey, tylko 
przez dnrawied 

e 


liwe dofyć uczynienie, 

miał w”męce 'y smierci podię tey 
iyn Bofki czynić. Mówi Pawel Apo- 
fiót ań „Hebr. „2. spropofitó fbi gau- 
dió fuflinuit crucem. p cad, przedwieczny 
dał wolne: obieranie Synowi fwemu, a=- 
by albo znim w Niebie kroluiąc cie» 
fzyt fię, albo.na ziemi pokutuiąc za na 
rod ludzki umierał, propofitó gaudió. Syn 
zaś: Bofki porzuciwfzy niebo, y pocie= 


Li 


> 


chy wizylikie, obrał fobie krzyż, ./uft- 
puit crucem, O WA i iaśnie Jeremiafz 
Fek, Cap:12.0. U. opuścitem dom moy, 
zofławitem dziedziłimo moie, dałem mitg 
aujzę moię w ręce ZIE. 

Goti to, profzę, za przyczyna, co za 
pobudka była, która do tey nadzwy- 
czayney fprawy Syna .Bofkiego przy- 
wio- 
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godnie Auguft: Bernard y in- 
ni Ria SS. zafadzeni na owych 
ego Jeremiafza, ffowach: in- 

i perpetua dilexi te, ideo attract 
te Jerem. 3T. v.3. miłością wieczną u- 
miłowałem cię, dlą tegom cię przycią- 
gnat; SiC że zftrony Boca przy- 
czyna męki JEzufowey, ieft miłość wiel- 
ka ku narodowi ludzkiemu; iakoz!te 
ffowa: miłością wieczną umiłowałem cię, 
należą do Śmierci JEzufowey,ktora teft 
naywiękfzym dowodem miłości według 
wyroku Ewangelicznego „Joan: 15. V.13. 
y nad tę miłosci żaden nie ma, aby 
[wą położył za przyiacioły 
fmoie. Te ftówa: przyciągnąłem cię do fie- 
bie, należą do krzyża; bo Chryftus po- 
wiedział „Joan 12. v. 32. gdy będę pod- 
wyjfzony to ieft ukrzyżowany, w/zyfłko 
pociągnę do fiebie; omnia trakam ad me ia 
gfum. Ta przyczyna męki Jezulowey 
od Oycow SS. uważona, będzie celem 
kazania mego. Słuchacze naymilf nie 
o ufzy, ale o ferce was profzę! o tey 
miłości mówa będzie, ktora Bocu dla 

C nas 

X. Balfama pryzgod: Tom VII. 
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JJ nas iumłerać kazała. Duchu. przenay- Pe 
| świętizy obiaśniy mi rozum, abym ku drzy 
pożytkowi zbawiennemu mówił, zapal | iftar 

y miłością | nież 


III ferca: Słuchacza moiego, 


Ji JEzutową rozgorzały. Stanie Ge to za f jące 
M twoim błogofiawieńltwem niepokalanie na S 
| [i poczęta PANNO, y Matko pod krzyżem, | 50 
NAN ba | etącax dzieć 
| | Gdy. uwazam; catey (widze) TROYCY enil 
Jil przenayświętfzcy miłość zmier zala do, | Sało 
I męki Chryftufowey. , Miłość nayfam- [wo 
JIM przód Qyca przed siecznego; bo o nim ilig 
W mowi Ewangelia „jodu: 3.v. 16. tak u- fou 
i miłował świat, że mu Syna fmego tedno- | Cy 
A rądzonego dał. Milość Syna Bofkiego;. | Bog 
Jl bo cu neza na fiébie ten obowiązek, | wie 
e aby za narod ludzki umieral, Miłość Du- f by! 
I cha nayś siętfzego; bo on w wnętrzno- kog 


ściach niepokalanych przędpówicy, Boga | zaw 
| moiego: Matki. naydelikatnieyíz u- | Dla 
| klztatto wał Jezusa, Ciało, aby Ea wig- | bar 
I kfzą; czulość w mękach mia ało, im de- 
likatniesfze ułożenie edebralo, Ztym tlze 
wfzyftkim ią o famey. miłości Syna Bo- Jez 
(kiego ku narodowi, ludzkiemu, ktora | mie 
naybjiżfza była przyczyna męki iego, | fto 
mor 
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| mówić poczynam. ` Wizyfey fię mą- 
| drzy na to zgadzalą: że natężone y nle- 
ufianne iakiey pragnienie ief 
niezawiedzionym znakiem poprzedza- 
t; pragnęła Matka utęfknio- 
na Syna (woiego oglądać Tobiafza, bo 
go kochała: pragnął Abfolon wi- 
dzieć Dawida, bo Synowfkie w fobie po- 
czuł ferce: fzukała trofkliwie w pieniach 
Salomonych  oblubienica  oblubieńca 
fwoiego, bo mu z dufzy. fprzyiała: guen 
diligit anima mea Cant, r. Dufze wczy- 
fcu zoftaiące za naywiękfzą mękę po- 
czytuią fobie, że Boca nie widzą, bo 
Boc celem ieft ich miłości. Jak bo- 
wiem kiedy kto BOGA nienawidzi, rad- 
by go nigdy nie widziaf, tak kiedy kto 
kogo prawdz iwie kocha, rad fię znim 
zawfze bawi; a ieżeli go niema, tęfkni. 
Dla tego Auguftyn S. fądzil: że dufza 
bardziey tam ieft, gdzie kocha, á niżelł 
gdzie ożywia. Mogłże kto mieć gorę- 
tfze, więkfze pragnienie nad to, którym 
Jezus, pragnął, aby za naród ludzki u- 
mierał? O iak fię ten miłofny pożar czę- 
fto z Jezu [owego dobywał ferca! 


Cz Co 


rzeczy 


iącey miłości; 
z f 


į 
T 
zt 


KAZANIE JI. 
Co bowiem znaczyły te flowa Jezufo- 
we? defderió defideravi hoc poj.ha mandu- 
care vobiscum, Tuc: 22.0. 15. pożąda” 
niem pożądełem pożywać tey Pafchy 
z waini. Go znaczyły ffowa w Ofobie JE 
zula od:Pfalmifty rzeczone? dolor meńs im 
cozdjpeftu meo Jemper. Bfal. 37. v. 
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18. ból 
móy, męka meia przed oblicznością mo- 
ią ick wawżdy. Ce znaczyło owo 
Pica Mrófowanie? Math: 16. u. 23. vade 
poft me Jatena, ftandulum es mihi, pódź za- 
mną fzatanie; iefteś mi zgorfzeniem; 
a to w'ten czas, kiedy Piotr rozradzał 
mękę y Śmierć jezusowi. Co znaczy- 


ła częltay 'wefoła rozmowa © naftępu- 


igcey Śmierci krzyżowey? ecce aftendi - 


«nus „jerofolimam, © filius hominis trade- 


tur Tuc. 1$. Oportet filium hominis tra- 


di. Luc. 24. oto wftępuiemy do Jeruza- | 


lem, y Syn człowieczy będzie wydan; 
trzeba, żeby był wydan. ‘Co znaczyło 


wniście z pociechą wielką do ogrodu || 


Getfemańfkiego, y miłe hymnow śpie- 


wanie? co nekoniec zaaczyło kilkokró- | 


“tne tych óyi powtarzanie Luc: 12.V, 50 
bapti» 
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baptifmó habeo baptizari, © quomodo cto- 
arfor, donec perficiatur. Chrztem mam być 
ochrzczony , y dopóty ieftem uciśniony 
w fobie, póki fię wfzyftko nie fpełni; 
co, mówię, znaczyło to wfzyftko, ieże- 
linie natężony miłofny w fercu JEzu= 
fowytn pożar? Łacnieyby było kamie- 
niowi (ię wfirzymać, aby fpufzczony 
zgóry nie padał: łacniey ogniowi, aby 
cel fwóy odmieniwfzy, na dòf dążył; á 
niżeli JEzujowi, aby fię od zamierzo- 
ney wfirzymał śmierci; famo odwle- 
czenie czatu wyroku upragnionego fer- 
ce mu rozdzierało: coarfior, donec per= 
ficiatur. Ale móy S. Panie! wiefzże 
ty, co to ieft za chrzeft, którego tak u- 
Ginie pragniefz? nie iet to chrzeft, wod 
żywych, ffodkich, ale' Krwi twoiey 
wylania; więcze tego to chrztu tak u- 
filnie pragniefz? Tego, á nie infzego, 
odpowiada Jezus; iakiegoż mam infze* 
go pragnąć, ponieważ mię całego trąd 
grzechów ludzkich obfypał? y fprawdzi- 
lo fię na mnie, co Prorok powiedział 
ej/cic 53. v.j4. nos putavimus eum quafi 
leprofum,) {myśmy go poczytalijiako trę- 

3 dowa- ` 
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dowatego. Ktòreż mòże być lekarftwo 


fk uteczniey(ze zdaniem wfzyfikich leka- | 


rzòw na trąd, iak krew niewinna? otoż 
pragnę, lak, nayuflniey pragnę ią wy- 
lać; pragnę fię w tey krwi fkąpać na 
zdrowie całego Świata. 
zbyt rozgorzała! która inaczey pragnie- 


nia twoiego nafycić nie mojeiz, tylko | 


krwią niewinnego baranka;. coarśior do- 
nec perficiatur, 

Wfzakżebym wielką fercu JEzufo- 
wemu uczynił krzywdę, gdybym mi- 
łość iego ku nam AA tylko pragnie- 
niem mierzył. _ Wielu iefi, którzy na 
dow òd affektu oświadczaią fię z pragnie- 
niem ponofzenia wfzelkiey trudności; 
niechże fię okazya trudności nawinie, 


"alić zaraz goreiące ziębnieie ferce. Por- 
wali fię Synowie Efrem do ftrzał, y do 
łuków, ale gdy EZ ość obaczyli, | 
i funt in die belli, | 


miitenies arcum, converfi 
Pfal. 77. v. 9. podali 5 w dzień woy- 
ny. Piotr Apoftoł przyrzekł: 
wey gotòw więzienia cierpieć, 
ponieść, a ni/eli Jezus 


Śmierć 


A 


fkutku 


O miłości na- | 


że pier- | 


odftąpić; iak | 
zaś podała fig okazya do zprawdzenia | 


| 
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[kutku obietnicy, inaczcy fe Rafo inè- 
avit. Nie taki JEZUSA milościwego o- 
i za nas Śmierci, y prá- 

azyach było fkute- 
zgrata do ogrodu 
„aby gof noimała; czy- 
;s, będąc Bogiem, A- 


kupą poftawić 


i A 
by wfzyltkich, iak niegdyś niezliczone 
Sennac neryba woyiko, trupem położył? 
hciał; y owfzem fam im 


io gdyby tozprzy- 


niec 


fam mi 


o ARR 
fkuteczna. 
1 Heroda cudu ia- 


I a A być uwolnio- 
alboż nie mogł Piłatowi na py” 
i zfwobodą fwoią odpo- 
t, ale niechcia Czemu? 


była fktteczna. 


bo n ść jego wł fercu 
Widzieć JEzufa było, 4 on z miłą -chę- 


j C4 cią 
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cią podaie twarz do policzków, nad- 
ftawia fię przy pręgierzu do biczow , 
krzyż calym fobą, ciałem, dufzą, ercem, 
afiektem, przytuleniem dźwiga. _ Cze- 
muż toż bo miłość iego w iercu byla 
fkuteczna, 

Przychodzi mi zgodna do tego pun- 
ktu uwaga z okoliczności hiftoryi pifa- 
ney u Marka S. Gdy fię dowiedział Je- 
zus, że go fzukano na śmierć w Jero- 
zolimie, nie podobna, iak prędkim kr0- 
kiem, nie mówię, fzedł ale raczey biegł 
do Jerozolimy, tak dalece, że wlzy- 
ftkich za fobą zoftawił dziwuiących hę 
y lękaiących nadzwyczayney rzeczy. 
precedebat illos, ftupebant, € fequentrs_ ti- 
mebant Marci 10,v,32. Wiem ia, ze. JE- 
zus w innych fprawach do chwałv f<o- 
tey ftofuiących fię, iakie były: chorych 
leczenia, umarłych wfkrzefzania, czar- 
tow wypędzania, takiego pośpiechu nie 
czynił y owfzem różnych używał o- 
brządkow, któreby przedłużenie jakie 
fprawowały; iako fię pokazuie w ulecze- 
niu ślepego, w fkrzefzenia córki arcy 
Kapla- 
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Kapłana, także w przywróceniu do ży 


cia Łszarza; gdy zaś idzie. © Śmierć o 
mękę, tam pieutrzymanym bieży ( mia- 
ETA : SI sA . moni fol 
łem mowić) leci krokiem: precedpdat. 


czemuż tó? bo miłość iego w fercu fku- 
la byla; z nim uczyniła, co ogień 
firzełoną, leci, nikómu fię u- 
nie da, póki tam nie traf, do- 
Uważmy to flowo: præ- 
zał, * Wiem ia, ze [E- 
z których być moze 
om uftępował pjer- 
pił im w cudac h, giy 
wierzy 


Basie 
kąd zmierza. 
b opr 


cedebat 
ZUS W řzecz 
chw ala, 


TĄ: u. I2. Kto 


mw mil, ucz tóre 1a czynię, y On Czy: 

p, SW AR A 2 ANN r eS 
mie DEBBIE, więkjze naa te CYNIC DEGŁIE. 
Gdy do męki y śmierci trzeba fpiefzyć, 


Jezus. pier 
przedzać nie d emuż to? 
lość iego wfercu była fkut 
tora RAY Apoftoła Pa- 
zyitkim cnotom pierwfzeńfitwo 


horum Charitas 1. Cor. 13, 


nikomu fię 


preredebat; €z 


wiży, wy- 


€CZRAa; 


v. 13. (O mifości niezwyciężona! cożeś 
to-we mnie obDaczy niłego tobie, 


żeś mię tak fkutecznie uki 


KAZANIE kę: 

Słuchacze moi naymilii! to bardziey 
uważaycie w milości JEzt ufowey, że by- 
ła nienafycona w fobie. Wfzyfcy Teo- 
logowie z Augufiyne m" S. nauczaią: Ż 
Chryftus mogl iednym aktem naymn cy” 
fzym od ip sbie uczyniony m cały naród 
ludzki odkupić: mógł z: ofyć uczynić 
łatowi 


a 


ODEL NA gźyiy żfzemu Maiel 
famym narodzeniem fwoim: dopieroż 


ti 
placzem niemoóv wke AUE dc p ieroż niewy- 


godami poniefionemi; dopieroż nauką 


prawdziwą, y głofzeniem $. Ewangeli; 
potuit kate fiuebey cie, X ce mówi Au- 


guityn S ) voluit na nad. m 


PAR i zbawić, ale chciał 
ć 1; 


pelką narod ; 
rzeką, morzem. Wymyśali kacia DO- 
we y zawfze mowe morderftwa, znowu 
do tych nowize przydaweł; więcey a 


zawfze więcey , y E AE ycze 
nie więcey ferce Je zufowe było glodne 
cierpieć. . © ogniu : zawfze goreiący, a 


nigdy nie mowiac OŚ czymże Gł 


ten miłofny. nadgrod ę pożar? Ogniem 
cię zowię; już ci a, morzem mi fię 


być zdaiefz, bo iak do morza wfzyfiki 
rzeki wpadałą y w nim giną, tak wfzy- 
ftkie 
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fikie morderftwa, 
fa, będą, którekolwiek albo 


wość naznaczyć, albo Ok 
wymyślić, albo zawziętość uknować 
może, wizyftkie te męki w pragnitniu 


twoim. przepaściftym grną ani żadna na- 
Sześć 


fycić cię może magna vtlut mare. 
ia 4 A plag 


ina fześćdziebąt y fześć 
im niewinaym ponońi leś, 
/ pragnąteś: I fiedmdzieliąt y 
lowie twoley PRANIE 


tyn wfzyfikim fb ronie u- 
J4 4 
darowadbyś; trzy E liny O- 


mi. ciernia, 
boftwio: one 


fiatnie na kuye” boleści ponofileś, a- 


twojemu cała wieczność bo- 

olik czyła.  Móy Panie! bez 
bardziey cierpieć 
łeś, niżeli kli okrutnicy n 
paftwić ię mogli. O miłości ukrzy- 
żoaana Jezu! dziwować fię y zapomi- 
nać poczynam, gdy nad zamiar milość 
twoię ku fobie rozważam, a lichym ra” 
zumem moim, ba choćb by Aniellfkim 
poiąć iey nie mogę! 


teby fercu 
lłeści nie v 
porów nania 


w ście} 


Ledwo 
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Ledwo tednak nie bardziey Słuchacze 
moi! dziwować fię potrzeba dowcipo- 
wi miłośnemu w męce Chryfłufowey. 
Słyfzałże kto kiedy o tym, aby ma mę- 
ki fkazany nieprzeftając na wykonaniu 
wyroku, fam fobie męki wymyślał, aby 
bardziey y dłuzey był męczonym? 
wfzakże to przyrodzona rzecz życzyć 
fobie, aby każdy iak nayłekfzą umierał 
śrniercią? wfzakże dla tego”ferca litości- 
we trybunałom, fądom, zwierżchno- 
Ściom podaią fuppliki, aby furowość 
wyroku, ieżeli nie wcale, przynaymniey 
po części odmieniały? Jezus zaś prze- 
ciwnym wtych okolicznościach poftę- 
puie fobie fpofobem, procz niefprawie- 
diiwie fobie maznaczonych, fam fobie 
nowego wynalazku obmyśla udręczenia; 
å to dwa razy czyni, raz na początku: 
drugi raz na końcu męki.  Pierwfzy 
raz w ogrodzie Getfemańfkim: drugi raz 
na kalwaryi. W ogrodzie Getlemań- 
fkim ledwo co uflyfzał od Aniola po» 
filkuiącego, że dzieła zbawiennego Oy- 
eiec przedwieczny, umarli SS. Pań(cy 
w otchlaniach, ludzie żyiący na ziemi 
Ocze- 


wiecie, 
tury, doświadczenia w ten czas pocił fię, 


.dofzedł fpofobu zako 
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4; wygladałą ; natych- 
dko 


oczekuią, prag 
miaft De ny fobie, że nie prę 
czas przychodził, włalfney JA lości po- 
zwolił być tyranką w fercu fwoim. 
Niepotrzeba wam powiadać, ia tam 
fobie miłość z Jezvfem potap, bo 
że krwawo nad wfzyftkie na- 


tak rzędifto , że krople iedne drugie go- 
niąc ma ziemię padały. Wiecie, mò- 
wię, otym dobrze, radzibyście podobno 
wiedzieć, lakim fię to GA Rato? 
38 mojego Theo- 
an, X. Ro- 
Św t erca JEzufo- 
s pragnienia 
konaiącego 
poczęła, 
ife heroi- 
gle krew 


leg y wielkiego 
fignoli: gdy fig, m 
wego «dłą na ABACEŃ mek 
omdlewaiącego 1 je 
krew na orzeł wien 
w ten czas walcząc 

czna miłość tak mocno 
wfzyftkę od fereca odepch: 
wfzyftkie pory, przez wfzyltkie junktu- 
ry, przez całe ciało nayświętfze nie- 
utrzymanym ftrumieniem wytryfnęla. 
Moy S Panie! coż ci powodem było, 
Żeś takiego miłości twoiey nad (oba po- 
zwolił 


ta 
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zwolił okrucieńftwa? nie odpowiadav, 
bom ia tego nie godzien, v yczytam'ia 
wizyftko z dobrotliwego ferca twoiego, 
jakeś z fobą w ten czas rozmawiał: cze 
goż czekam? czas prawda fkrzydlafty , 
ale względem ferca mego opielaty. 
Częgoż czekam? ezemuż niepodzwienę 
świata upadiego? Ey głowo moia! nim 
cię cierniami otoczą, day fię miłości 
pierwey ukoronować: ręce moie y no- 
gi! nim was gwoźdzmi do krzyża -przy- 
kowuia, daycie fię miłości zranić: fer- 
ce moie! nim cię Longin otwotzy włó- 
cznią, niech miłość krew oftatnią z cie- 
bie wyciśnie; ciało moie! nim cię zbie 
czują, nim w fzyderfką obloką fzatę, 
niech cię miłość krwią umaluie; życie 
moie! czegoż fię wemnie trzymafz? o 
amor! o animi blande tyranne mei! weż 
go odemnie miłości. Jakoż począł ko- 
nać w ogrodzie JEzus: faćłus im agonia, 
Luc: 22.v. 43. y pewnieby umarli, gdy- 
by go wfzechmocna ręka-do Śmierci 
krzyżowey nie dotrzymała, Patrzcie, 
iak ferce JEzufowe w wynalazkach fwo- 
ich ieft dowcipne. , 


Drugi 
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Drugi POR niłośny w rymy f oba- 
czcie ne g 
wfciekli ka 


Oczy nielitosciwe dzi 


zupełnie 


e błuźnierfkie zawziętość 
ńafycity, wtenczas Jezus zmiarkowa- 
w(zy, że mu iuż nic wię ęcey czynić nie 
| ię; y tym 


[OM 


będą, odezwał fe: 

famym dal okrutoikom okażyg, aby ò 
octem y Zí awali- Móy zbawi- 
cielu! czegoż to pragniefz? domyślam fię, 


domyślam: Adam w ogrodzie SPA 


m przewinił, ty na drzewie krzyżo» 


ey wt ym 


MUIT 
{maki 
wym fmakiem n 


AERST tu voley dow- 


nowy le wydate 
czas cierpienia twoie- 


cip. Przez 
go do żadney męki nie -da 
okazyi, nie do. koronowania: ni 

czówańła: nie do dźwigania krzyża, nie 
do krzyżowania, o famo napawanie 
octem y żołcią przymówiłeś fé; cze- 
muż to? bo módy Panie! -wiedziałeś to 
dobrze, że tamtych mąk fami fig domy- 
ślą okrutnicy; gdy zaś przybili cię do 
krzyża, iuż im dowcipu do udręczenia 


ciebie 
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ciebie nie ftawało; więc im poddałeś: 
fitio, pragnę; boś więcey, a więcey cier- 
pieć pragnął. Wfzakże tenże fam ocet 
z żołcią zmiefzany był pociechą twołą, 
y: Sufinui, 


iako miarkuię z ffów Pfalmii 


qui fimul, contrikaretur, © non futi: 6 qui 
confolaretur, © non inueni, ES m fiti mea 
potauerunt me acet Pfal: 68g. u. ZI. 65 22. 
czekałem, ktoby fię fpòlem fmęcił, á nie 
było, y ktoby pociefzył, a nie nalaziem, 
y dali żółć na pokarm móy, a w pra- 
gpieniu moim, napawali mię octem. 


Znalazłeś, znalazłeś pociechę moóy JEzu! 


bo iedyna pociecha twoia była cierpieć, 


dla nas. Q milości Jezusa molego 
ferdeczna! wfercu upragniona, w upra- 
gn'eniu fkuteczna, w fkutku nad zamiar 
obfita, w obfitości dowcipna! któż cię 
opowiedzieć potrafi? 

Nie wątpię ia Słuchacze moi naymil- 
G! ze te wfzyftkie przyczyny, które 
przełożytem, wielkiemi dowodami mi- 
łości Jezufowey ku narodowi ludzkie- 
mu byćłądzicie. Wierzycie(z mi? bardzo 
żaluię, żem tak wiele czafu na pomniey- 
fzych przepędził przyczynach; owe, 

które 


| 
| 
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które naywięklze w rozumieniu moim 
zdawały fię, maleią; za nic bowiem mił 
fig zdaią wfzyftkie, gdy mi przychodzł 
na myśl nowa, którą dał Apoftot Pa- 
wel S. przyczyna, o tey raczey miałem, 
ione: pominąwfzy, na całym kazaniu 


mówić. Ale żem fię nie prędko oba- 


czył, bym nie przedłużył mowy, pozwol- 


cie mi ią przynaymniey krótko wyra- 
zić. Mówi Apoftót: Commendat Deus 
charitatć, quia cum adhuc peccatores effemusy 
Chriflus pro nobis mortuus efl. ad Kom. 5. v. 
8.689. Ztąd naybardziey miłość JEzufo= 
wa nay więk(za ieft, że, gdyśmy byli grze- 
fznikami, w ten czas za nas JEzus umie- 
rai. Przenikaciefz głęboką myśl wielkie- 
go Apoftola? żebym krótko y iawnie ią 
ukazał, obiaśniam rzecz podobieńftwem. 

Co rozumiecie: gdyby Król iaki za 
niewolnika fwego Śmierć podiął, aby 
go przy życiu zatrzymał, czyliżby nie- 
była wielka miłość? Coż, gdyby podiął 
śmierć za niewolnika, ktoremu tylę 
łafk wyświadczył, 4 on przeciwko nie- 
mu bunt podniofi, chcąc fig wybić zpa- 

D nowa» 


X. Balfama Przygod: Tom. VIIL, 
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nowania iego, 4 fzukaige innego Pana 
wielcę/ pierwfzemu nieprzyksznego, CZy- 
‘Eiby nie więkfza iefzcze była miłość? 
Coż, gdyby podiął śmierć za niewolni- 
ka, który mie tylko rokofz przeciwko 
Fanu fwemu podniof, ałe na życie Pań- 
fkie nafiępowal, chcąc go koniecznie 
z Świata zgładzić; czyliżby ta nie nay- 
więkfza była miłość? bo pierwfza mi- 
łość bez przykładu: druga bez przykła- 
da y wdzięczności: «rzecia bez przy- 
kladu, wdzięczności, y politowania nad 
kochaiącym. To, to uczynił Król nafz, 
Zbawiciel Jezus. Umari za człowieka, 
wielka miłość: bo Jzzus -ieft Królem 
człowiek niewolnikiem. Umari za nie- 
wolnika niewdzięcznego, tu milość wię: 
kfza: bo Jezus tyle tafkami człowieka 
nadał. Cożem miał winnicy moiey wig- 
cey uczynić, á nie uczyniłem. guid eft, 
guod debui ultra facere vinece mec, © non 
fei? żali fięu Proroka „Jfuiz.5.v. 4. 
4 om diabła fobie za Pana obrawfzy, 
wypowiedział JErufowi ffużbę. diwifi: 
non ferviam Jerem: 2.v. 20, Umari za 
niewolnika na życie fwoie naltępuiące- 

; | go, 
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go, tako to dali Boa w oftatnim poka= 
żę kazaniu; tu iuż miłość naywiękfza. 
Bo że umarł BÓG za człowieka, miłość 
bez przykładu; że umarł za niewdzię- 
cznego, miłość bez wdzięczności; że 
umari za nieprzyiaciela (wego główne- 
go, miłość z zapomnieniem famego fie- 
bie. Cum adhuc peccatores e/femus, Chri- 
fius pro nobis mortuus eft. Taka miłością 
was Chrześcianie naymilfi JEzus uko- 
chaf; widział lichość wafzę, żeście bło- 
tem y ziemią: widział niewdzięczność 
wafzę, żeście diabła mieli bardziey ko- 
chać, 4 niżeli Boca: widział nieprzy= 
iaźń wafzę ku fobie, żeście mieli grze- 
chami na życłe iego naftępować; y gdy 
na to patrzył, w ten czas za was za po- 
budką niezwyciężoną miłości cierpiał, 
konał, umarł. cùm peccatores effemus, pro 
nobis mortnus efl. o miłości: Boca moie- 
go nieograniczona! odchodzę prawię 
od fiebie, gdy cię rozważam, y że mi 
flow na wyrażenie twoie nie ftaie, 
z Pawłem Apoftołem obracam mowę 
do fiuchacza moiego. 

Charitas Chrifi urget nos: ut © qui vie 
D2 YUNÓy 
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vunt, jA no fibi vivant, fed ei, śred oipfis more 
tuus efł 2. Cor. 5. v.14. 6 15.miłość Chry- 
fiufowa prynagla nas, abyśmy ktorzy ży- 
iemy, nie fobie żyli, ale temu, który za 
nas umarł. Profzę uważyć te owa: przy- 
nagla nas milość Chryftufowa, abyśmy 
całym życiem kochali Jezu fa. Przyna- 
gla nas nayfamprzód powodem natury: 
ieżeli bowiem pies nierozumny za poda- 
ny kawałek chleba kocha dawcę fwoie- 
go, iakże my ludzie za krew do kropli 
wylaną nie mamy kochać Jrzuia? Przy- 
nagia nas powodem rozumu: ieżeli bo- 
wiem człowiek nie kocha Jezufa, ni- 
kogo kochać nie ma; 4 ieżeli kogo. ko- 
cüać odważy fię, pierwiżę prawo ma 


do ferca iego Jezws, nad wfzyftkie po=' 


waby powabnieyfzy, mad wfzyftkie pię- 
kności pięknieyfzy, nad wfzyftkie roz- 
kofzy milfży. Przynagla nas pobudką 
zbawienia nafzego' ieżełi bowiem tu na 
ziemi żyiąc, Jezufa kochać 'nie będzie» 
my, nie będeiemy go kochali na wieki. 
Przynagla nas niezawiedzioną przyia- 
Źnią: przyidzie czas Chrześcianinie, kie- 
dy ci konaiącemu przytomny Kapłan 
poda 
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poda Jezvfa ukrzyżow nego W ręce, y 
zawoła nad tobą: kocham cię JEżu nā- 
dewfzyftko, boś ty ieħ dobrem rów ne- 
go fzacunku nie maiącym! w ten Czas 
powiedz mi: gdzie twoi przyłaciele bę- 
dą? oto cię wizyfcy odftąpią, kapłan tyl- 
ko przy łóżku twoim śmiertelnym, á 
Jezus bliżey, bo w rękach twoich pi 
dzie, a chocby infi prèytomne emi byli 
nic ci nie pomogą, fam Jezus tafką fw Gi. 
ią rarować cię w ten czas będzie. Jak- 
że nie kochać takiego pezyiacielj któ- 
ry wnaywiękfzym niefzczęściu, w 0- 
ftatnim znifz czeniu, gdy wfzyfikich in- 
nych uftaie pomoc, ratuie? Przynagla 
nas miłość Sasi, abyśmy ko- 
uła, przynag'a, mówię g grożbę: 
S. kto cie nie kocha 


t iednego 


chali Je 


guityn 


bo mówi Aug 
Panie; żeś go fiw orzy 
piekła; ale kto cię nie 
pił, godzien drugiego y gia $ Chari- 
tas Chrifi urget nos: utis gui vivunt, jam 
now fibi wivant, fed ei, qui'pro ipfis mortuus 
eft 


3 


kocha, żeś go odkū- 


baczciefz teraz naymilfi Słuchacze 
moi! czyli też prawdziwie kochacie JE- 
D3 ZUSA? 
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zusa? kiedy kto kogo prawdziwie ko= 
cha, częfto o nim myśli; pokażcie mi 
czas choć ieden, ktoregoście mękę zba- 
wiciela wafzego rozmyślali! Kiedy kto 
kogo prawdziwie kocha, wfzędzie bro= 
ni czci łego, ani go chce urażyć; przy- 
pomnieycie fobie grzechy całego żŻycią 
wafzego, któremiście miłość [Ezvfo- 
wą, rczdzierali! przypomniycie iobie 
czafy, w których innym dawaliście o- 
kazyą, y pomagali do obrazy y zelżen a 
Zbawiciela wafzego! Kiedy kto kcgo 
prawdziwie kocha, niechce go nigdy 
zafmucić; O lak wiele razy, iak niegdyś 
nad Jerozolimą, zapłakał Jezus nad wa- 
mi! Kiedy kto kogo prawdziwie kocha, 
rad we wfzyftkim czyni wolą iego; 


przyznacie to wfzeteczną miłością pa- 


łaiący, którzy lubieżnic wafzych nay- 
mnieyfze fkinienie radzibyście wypeł- 
nić, o jak fię fprzeciwiacie woli Jezu- 
fowey! Profi na miłość Jezufową że- 
brak,abyście mu podali fzeląg nędzny, 
nie daiecie; winowayca, abyście mu 
darowali urażę, nie daruiecie; fam Chry- 
fius profi, abyście, zachowali przykaza- 
nia 
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nia Bofkie, y Kościelne, nie zacho s uie- 
cie! Kiedy kto kego prawdziwie ko- 
cha, nigdy go nie porzuca, iak. mowi 
Grzegórż S. o iak wiele raży dla świa- 
ta, ciała czarta, wzgardziliście JEzu- 
fem! Toż to iet żyć Jezufowł, ktory 
za wes umarli? toż to ieft kochać JEZU- 
fa? Charitos Chrift urge nos; ut EF qui 
vivunt, non -fibi vivant; fed ei, qui prosi- 

ofi 


phs mortuus rjb. 

Ach Sluchacze? kochaycie Jezufa u- 
krzyżowanego! kochaycie prawdziwie! 
kochaycie myślą bronieniem czci iego, 
warowaniem fię grzechu, zachowaniem 
przykazań , ftatecznością W przedfie- 
wzięciachi Kochaycie Jszufa! bó natu- 
ra, rozum, zbawienie, przyiaźń, pieklo 
kochać go każe. Zyicie temu famernu! 
Móy Zbawicielu! iak ci żyć nie mam? 
życie mam, od ciebie, czemuż go zá- 
łuie dla ciebie? nie będę żył tobie, á ko- 
muż żyć będę? mnie nielzczęśliwego ! 
żyć będę, piekłu. Ale coż mi po ta- 
kim życiu, gdzie zawfze umierać trze- 
ba, a umierać nie można? Niech ia mody 
Panie żyie zawfze Z tobą, y dla ciebie! 

D4 TY 
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Ty bezemnie żyć możefz na wieki, ale 
ia bez ciebie Żyć nie mogę, bo takie 
Życie moie niefzczęśliwe; niechże ia 
z tobą y dla ciebie żyie! Dufzo moia, y 
ciało moie! zaklińam was na miłość 
zbawienia wafzego, abyście JEsufowi 
żyły! dufzo! abyś oddzieliwfzy fię od 
ciała, nieprzeftawała kochać JEzufa! 
ciało! abys fię nie pierwey oddzieliło 
Od dufzy, póki Jezufa ukrzyżowanego, 
którego przy fkonaniu w ręku trzymać 
będziefz, do {erca mocno nie przytte- 
lifz, y ufty nie wymówifz: kocham oig 
Jezu nadewfzyfiko, boś ty ieft nade- 
wfzyftko! niech ja umieram dla miłości 
twoiey, boś ty umarł dla miłości mo- 
iey! Amen- 


198 
cj 


OZ 


I O ieft rozporządzenie n 
ści Bofkiey, aby każda rzecz 


wóy miała, do: któ- 


Na powietrzu 
ZAday- 
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znayduiemy obłoki, pioruny, błyfka- 
wice, aby nspawały y wzsulzały złemię, 
aby do zawięzywamia perel pomocą by= 
ły. Na ziemt powierżechownym wey- 
rzeniem pokazują fię nam króleftwa, 
mialta, miafleczka, iw rzeki, góry» 
lafy , pożytki urodzayne; aby miatla 
miefzkaniem, rzeki prognienia galze- 
niem, urodzaie wyżywieniem, lafy cie- 
piłem, góry albo wichrów utrzymywa= 
niem, albo pomiarkowanych wiatrów 
wzbudzeniem  flużyły « człowiekowi. 
wW wnçtrznościach, czyli raczey w glę- 
bokości zi emney hapadańiy na ognie, 
wody, miotrały, złoto, frebro, kamie- 
nie drogie, to wfzyłłko do pożytku, 
żdrowia, fortuny, ozdoby ludzkiey dąży. 
A ieżeli natura nieżywa, y nierozu- 


mna tak do fwoich końcow zmierza, 


coż mówić o naturze 'rozumney, ży- 
wey? która dwoiakim powodem, przy- 
rodzohym, y myślonym we wizyft- 
kich fprawach fwoich powinna oble- 
rać, fzvkać, y znaydować celu „fobie 
przyzwoitego.. Pokażcie mi choć ie» 
dnę roztropną fprawę ludzką, któraby 
iakie- 
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jakiego mie miala końca? Senator wyli- 
ła fię na radę, aby utrzymał dobro pofpo- 
lite: Teolbg Gly toży, aby mu tytuł 
Doktora dano: zolnierż woynę podey- 
muie, aby żwycięzco zofłał: kupiec na 
niebefpieczeńitwa morfkie: fię naraża, a- 
by pożytkował. Rzemieślnik = dzieło 
rak fwoieh ukazuie, aby przez niėfztu- 
kę wfawit: Chlopek w pocie czołā 
pracuie, aby miał pożądane żniwo. 
Dlaczego S. Fomafz.z Akwinu w Feo- 
łogił fwoiey naucza: być nie może, a- 
by fprawa ludzka roztropnie czyniona 
żadnego nie miała końca, do którego- 
by zmierzała. , Będziemyż  powątpie- 
wać o Bogu, który icht nayroztropniey- 
fzy, naymędrfzy , ktory iet Stworzy- 
cielem wizyftkich natur, iak mówia Fi- 
lozofowie: natura naturens, że on w %ra- 
wach fwoich żadnego nie zamierza koń- 
ca? 

Między dziełami Bofkiemi naywię- 
kfzym dziełem, naywfpaniał(zą (prawą 
iet męka Chryfiufowa; bo inne dziela 
Bofkie piimo $ nazywa dzieła palców 
Bofkich: opera digitorum; Pfal. 8. u. 4. 

zaś 
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H zaś mękę Chryftufowa nazywa fprawg, | zba 
MI `, f 3 T 
ii y wyhicenienm. ramienia" Bofkiego, fecit | mesi 

potentiam tm brachio, Lur.1.%. 51, Wiec- || nat 


że ta-naygodn:eyfza (prawa boca nay- | fe 


| mędrfzego mie Bedzie ała fwego koń- | to 
Hd ca? choway. BOŻE 0 tem pomyślić. Ma | żey 
R föy koniec zamierzony męka Chryż | od 
| | ftufowa, koniec na prze | zg 
y bunale: ohmyślosy , f nie 
] cielzny, ludziom naypożadanfzy;ipiektu | czło 


frafzny, Ma fwóy ko 


c 
męka Chry- | czy 
ftufowa, któsy ieft irys lu: | rzeć 

a 


dzkimz veni fałuum facere; guod perierat. | wie 

| Eut. 19. w. 10. przyfzedłem zbawić zgu- | Słu 
i kionegos flowa fa Chryftufowe. © Ten | niet 

i to: eel „między iwfzyftkiemi końcami | kr 


ii naycelnityfzy; bo cokolwiek Boe 
mil, do: niego Kierowai, y cokols 
ludzie czynią, do niego kierować po- 
winni; i á leželi nie kieruia, 
wi Fosmafz S. Fen to cefn 
wag Pion ną męki Jzzufowey. do 
Grzech, 6 którym na 


piezwfzym mó- | prz 
wera kazaniu, był tylko -okazyą mę- 
ki Chryftufowey ; miłość, @ którey na 


| 

| 
drugim kazaniu, była pobudką męki; | ch 

|. 


INT zbą- 


zbawienie zaś lux było przyczyną 
męki; bo gdyby nie fzło o zbatvienie, 
naucza Tomafz S. Chryltusby ani przy- 
fzedt na świat, ani by cierpiai. Ten- 
to cel ma tę fzczegi ilnieyfzą wła (ność; 
że y od BoGa,y od ludzi zawiff. Grzech 

ed fame wo miłość 
zgubionego zawilła od BCGA, zbawi 

nie zaś ludzkie zawifło od oboyga, od 
człowiexa, y od Boca. Fa tedy przy* 
czyna męki JEezufowey dzifia 

rzeczą mowy.  Dopomoż błogofła- 


‘ago człowieka zd 


je 


wieńitwem twoim mnie, abym mówił: 
Słuchaczowi, aby z pożytkiem fiuchaf: 
niepokalanie poczęta Panno, y pod 
krzyżem boleiąca MATKO. 

Za Jed x nie wątpię macie rzecz 
łuchacze moil że każdy roztropny, 
ea chce fkutecznie do iakiego przy ść 
końca, powinien pierwey  ftarać fię o 
frzodki, ktore fą koniecznie potrzebne 
do riabycia końca. Chce naprzykład 
przepłynąć morze, pierwey mu fię trze- 
ba o okręt ftarać; chce woynę toczyć, 
trzeba oręża; chce pifać, trzeba piora ; 
chce w nocy czytać, trzeba Światła; bo 
bez 


2 
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bez okrętu przebycie morza, bez org- 
ża zwycięftwo, bez piora pifanie, bez 
światła czytanie niepodobne; y ktoby 
fię o nie kufil, nie zażywfzy frzodxa 
przyzwoitego, zaflużyłby na to, aby 
między nieroztropnych policzanym zo- 
ftał. Ponieważ zaś Zbawiciel Jēzus 
przed fię wziął ten koniec, aby czło- 
wieka zbawił (bo on to ieft tym Peli- 
kanem, iak go nazywa Auguftyn S. któ- 
ty pierfi fwoie zranił, aby pifklęta o- 
żywił; on Qycem, który dowiedzia- 
wfzy fię o Synu marnotrawnym, wy- 
fzedł przeciwko niemu, aby go przyiął; 
on Pafterzem, ktory całą pracę łożył, 


'aby owieczkę błądzącą zńalazł; on o- 


fob; Ewangeliczną, która dom cały wy- 
miotla, aby zgubiony pieniądz pozyfka* 
ła,) któż powiątpiewać będzie, że mu- 
fiat do zamierzonego końca, to ieft: do 
zbawienia ludzkiego wfzyftkie potrze- 
bne opatrzyć frzodki? Tak ieft, tak ieft, 
a nie inaczey naymilfi Słuchacze moi) 
Srzodki, które potrzebne były; aby nie= 
mi Zbawiciel Jezus dla narodu ludzkie- 
go ofiągnąi zbawienie, fą te: przebłaga+ 
nie 


© Męce Pu 
nie Boca zagniewanego, 


njkisy 63 
nauka wiary 


S, Katolichiey, łafki nadprzyrodzone 
1 

pomagaiące lo wykonania icy, przykła- 

dy cnót świ ja, lekarftwa zzchawu= 


jące od grzechu ciężkiego śmiertelnego. 
Otoż te wfzyftkie zbawienne frzodki 
trudną do wyrażenia obfitością naro- 


dowi ludzkiemu męka Zbawiciela mo: 


iego Jezufa Chryitufa (porządziła. 
*Mofieriście kiedy ftyfzeć o chwale- 
bnym Nóćgo obrządku: po zefzłych 


całego Świata potopu wodach Nòè na 
podziękowanie Bogu za łafki ad niego 
wzięte z różnych zwierząt, y ptaftw u= 
czynił ofiarę; ledwo co zapach tych o- 
fiar dofzedł Boca, odoratus. eft Dominus 
Gen: 9. v. 21. tak zara oftygną- 
wfzy, że tak rzekę, Sień którym 
Świat karał, przyrzeki NŃóćmu: meqką- 
quam ultra moledicam tenre, nigdy, nigdy 
Odtąd nie będę przeklina? ziemi; aby zaś 
była pamiątka przemierza międy tobą, 
Nóć y między mną, arcum meum po- 
nam in nubibur. €? recordabor federis mei, 
Gen:'p. v. 13. Ś 15. położę łuk, to ieft: 
tęczę na niebie, y ódę pamiętał uczy” 
nio- 


pÀ 
DOG 


ście (tak bowiem trzymam o walzey 


rzeczy «aważoney Znał 
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nionego ztobą przymierza. Jeżeliśce | fa! 


to fifyfzeli, iakoz nie Wath s mma lielł= ukr? 


roztropności ) mufieliście dworaką w | 
naleść trudaość 
pierwfzą: takie to misfiwa pti 
e 


zwierząt były, które ofiarowane 


łalkawym go na ludzi żyiących, yna | 20w 
tych, którzy żyć mieli, uczyniły? y | gei 


zkąd tym mięfiwom na ferce Bofkie | bry 
dzielmość? mon maledicam. Druga: coto | iu 
ief, że tęcza naznaczona miała być pas | CZA 
mięci Bofkiey znakiem, by fię Boe zie! 
więcey nie gni vaf? recordabor fizderię 4 
mei, ponieważ Bofka pamięć, że teft 
naydoikcnalza, żadnego przypomina- 
nia znaku nie potrzebuie. Oto wam Słu- 
chacze moi na fundamencie Pifma S, 0» 


twieram taiemnicę. 

Potop powfzechny znaczy grzech | mię 
pierworodny, który cały naród ludzki | pot 
załał wodą nieprawości; mięfiwa by- | Nie 


dlęce, zwierzęce ofiarowane, zdaniem | fç 
Qycow SS. znaczą Chryitufa Ciało, da: | mi 
iącego fię na mękę za naród ludzki; | Ch 
tęcza znaczy ukrzyżowanego Chryttue | 

fa, e | 
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Weg tęcza w łuk idzie, tak 
.ny  Chryftus luk niby wy- 
ŻY 


fa, iak 


ukr: zy ZON y 


i 
ERAI 
ł Rzymíki Póćta Sar- 


raža; CO Uwa 

biewfki: AE: Arcus, jaculum KATA 
Jak tęcza ma w fobie rolne kolory, 

te kolory nie fą 1 rzetelne ale tylko ką 
fiońca poch k Chwyta js ukrzy- 


Żowany na tu zfiniały, tu 
czerwon ys tu biały, tu czarny: & 4 te ko» 
łory pochodzą od krwi iuż wylaney, 
i4 złiadłey, tuż zczerniałey. Jak tę- 
rzodku migdzy niebem y 
iska niebem 


a tal PZ ZJ 
czą teit WDORZU 


ziemią, ta 
RÍE nioną Po- 
znak dawno 

j Asa Me- 

cum fignum in bonum. ta e uczyń zemną 
nak na dobre. Jelz raet więc dziwo» 
wać fię będziecie, czemu to bydlęce 


nięfiwa ułalkawiły Boca? a tęcza prz 
y € przy” 


pomina, żeby fię więcey nie gałewał? 
Nie macie iuż przyczyny dziwowania 
fię: taiemnica to w famey rzeczy wy- 
raja, Bòc fig gniewał na świat, poka 
Chryftus nie ofiaro wał ciała fwego na 
E mękę; 

X Balfama Przygod: Tom; VI. 
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mękę; zaś gdy ukrzyżowanym zoftał, | 
ułafkawił ię BOG, darował urazę Świa-.| 


tu, y milościwym fię Oycem wfzyftkich 
pokazał. nequaguam ultra maledicam. 
A ieżeli ten potop wielki nie należy- 
cie wam rzecz przedfięwziętą wyraża, 
obróćcie myśli wafze do innieyfzego 
morza. Rozumieycie, że. gniew Bofki 


był tym morzem, przez ktore Jonafz | 
Prorok płynął; poczęło fię to morze | 


burzyć, y oftatnim niebefpieczeńlłwem, 
plynacym grózić.  Zatrwożeni żegla- 
rze, co tylko mieli w okręcie, rzucaią 
w przepaści wodne, aby ulżyw(zy œ- 
krętowi, fami przynaymniey wypłynąć 


mogli; darmo: iefzcze żwawfza powiła | 


ie fala, iuż iuż co tylko wfzyfikich nie- 
pochłonie. Odezwie fię Jonafz Pro- 
rok: mittite me in mare, Jona I. v. 12. 
rzućcie mię w morze; ledwo co go 
wrzucili, nieugłafkana ucichła burza, 
Gniew Bofki tym był morzem; obrazo- 


ny BóG na cały naród ludzki za grze- | 


chy iego, grozii mu dnem piekielnym; 
ginąć iuż ginąć, a blifko ginąć trzeba 


było, odezwał fig Swiętfzy Jonafz Zba: | 


wi- 


wiele 
w mó 
mart, 
cię T 
u1 
poci 
MAN 
tk ( 
tak Z 
goda 


afk 
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włcieł Jezus: rzućcie mię w morze” 
w morze męki gorzkiey, contritio velut 
mare, Thren. 2. v. 13. O tO ieftem: rzuć- 
cię mię: oblatus, quia ipfe voluit, «J Jaiæ 53. 
v. 7 ledwo co go nawałność krwawa 
pochłonęła, tempefłas demerfit me, Pfal. 
69. v. 3. ledwo iak Jomafz w wielorybie, 
tak on przemiefzkał trzy dni w grobie; 
tak zaraz ucichła burza, wróciła fię po- 
goda, zaiaśniało miłościwe lato, BóG 
łafkawym, przychylnym, Qycowfkim 
dla nas zoftał. Ipfe eft propitiatio pro pec- 
catis noftris; non pro!tnofiris autem tantùm, 
fedetiam pro totius mundi. 1. „Joan. 2.V. 2. 
ox ief ubłaganiem za grzechy nafze: à nie 
tyko za nafe, ale y za wfzego świa 
ła: mówi Jan Swięty. Czegośmy Stu- 
chacze życzyć fobie więcey od Jezusa 
mogli? przebłagał Króla dla poddanych, 
pioruny zgafił, miłość zapalił. O nas 
fzczęśiiwych Dawidow, przez śmierć Sy- 
na czfowieczego od gniewu Bofkiego 
wolnemi zoftaliśmy! Dominus à te tran- 
ftulit peccatum , verumtamen filius, qui nd- 
šus efi, morietur. 2. Reg. 12. v. 13. Pam 

E2 prze- 
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a, 


przenic off Igrzech twi 30 ; Wi lzakż eSyń,któs 
ry fię narodził, umrze. 
Przyznam fię wam iednak, 


fiwie fwoim nie mia 
nam potrzebna była nauka, praw 
wangelia, A nauczeni mogiibyś 
godnie przeblaganemu Panu fi 
więcey go nie gniewać. Fe naukę 
zbawienną obficie nam męka Zbawicie- 
la nafzego Jezufa Chryftufa wy 
czała. Ale rzeczecie: wfzakże 
geliy Chryftus iefzcze. przed mę 
atu? prawda: ale « 
ę utwierdził, u 
wał, y nieza izione, dał iey 
ctwo.  Uwazaliście też kiedy 
Jana Ewangelifty w liście iego: 

Junt, qui KAM eg dant: Spii da fon- 
guis, 6$ aqua. 1. „joan. 5.v. 8. tczech ieft 
na ziemi SPRA w, którzy da Ło Świa- 
dećtwo Chryltufowi, y nauce iego: duch, 
krew, y woda; mufieliście nie małą 
w nich znaleść trudność, bo ia fam mo“ 
"nom fię zaftanowił nad tą taiemnicą, a: 
le 


ią oglofii 


przez 


re 
N 


Joniero 
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dą płynące ieft zrzódtem nauki zba- | 
wienney. O gdybym mógł dzifiay za» 

garnąć całe Chrześciańftwo, abym go 

Serca twoiego umieiętnością napoil! vea | 
nite ad me omnes, & ego reficiam vos. 

Matth. t1. v: 28. Podźcie do mnie wfzy- | 
fcy, a ia was ochlodzę. 

Choway iednak Boże pomyślić, aby | 
fiaranie fię JEzufowe o zbawienie nafze | 
na tym tylko przeftało. Do nauki zba- 
wienney trzeba koniecznie było łafki | 
Ducha przenayświętfzego, tak obiaśnia» | 
iącey rozum, iak zapalaiącey wola; bo | 
na cożby fię przydała wiadomość zbas 
wienna, gdyby. nie było wykonania ? | 
wykonania zaś być nie może, ieżeli nie § 
będzie lalki. S. Chryzoftom Czlowie- | 
ka bez łafki Ducha przenayświętzego 
obiaśniaiącey y zapalałącey, uważa fobie 
fak okręt bez mafztu, żagli, y fēru: á 
fak okręt bez tego żadną miarą do za» 
mierzonego nie moźe przybić lądu, tak 
człowiek bez łafki rufzyć fię zbawien- 
nie nie może. Auguftyn zaś Swięty bie- | 
rze podobieńftwo od oka; iak (mówi) | 
oko, choćby naylepiey zdrowe, oculus || 

ple- 


O M; ce 
tH pleni me > nus, ieżeli Ś wiatła nie ma, ża- 
>baczyć nie możcz tak ro= 
zum ozki światłem Ducha przenay= 
świętfzego nie obiaśniony dak -w owcy 
nocy; in gua nemo pote erit operari Joane 
9.v. 4. zbawiennego dzieła fprawować 
że. Dlategoto S. Concilium Try- 


A 


dney rz 


nie mo7 

denckie klątwę kladzie: niech będzie 
przeklę kt wy. naucza, albo mowi: że 
człowi z lafki Ducha nayświęt(ze= 


go! może wierzyć, mieć nadzielę, kochać, 
żałować, pokutować tak, iak potrzeba 
do zbawienia.  Zebyśmy co zbawien= 
nie czynili, trzeba, aby nas łafki Bofkie 
poprzedz zały, w fprawie towarzyfzyły » 
po fprawie nie opuściły; trzeba, aby 
nas wzbudzały, wfpół dzia aly z nami, 
nam dopomagały; bo one w nas fpra- 
wuią miłość prawdziwą, wiarę y nadzie- 
ię nadprzyrodzo ną,'a bez nich Żadna 
cnota nie ieft żona à chociaż fię 
zbawienną być zdaie, nie iet; podobna 
do monety falf fzywey, na pozor zdaie fię 
iwą,a nie tef. fafius fum Vee 
mówi Paweł Swięty 7. Cor. 


być praw 
lut es fonans, 


ze 
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"Fe wfzyftkie 
EW wżi i 
la nafzego Jèzufa 
Chryfitu ufowa morzem 
zbawienne ma nas 
Męka Chryftufowa 
fkarknicy Boa 
Chryftufowa f 
miami fwemi zagrzewa, obi 
Ta. że + nie owa ieĝ 
niach opifana: } 
Bionesh © 
ieft Chr 
nas, któr: 
fpada. 


ze w 


BY: | 


łafki 


y 
wfzyftkie 
chrztu: że wfzyfcy. grzefznicy 
tchnienie do pokuty: że wizyfcy 
a. lafkę do wytrwania 

k Auguftyn, tak Grzegórż 
fo. (ge Oyco >wie SS 


. CL A 
niemowłęfa fpofobnošé 


czę ŚĆ ą 
dobrego ! 
przyczyn wiel 


w cnocie upatruią zwi 


soo wylać Fa 
ae łafki 
mi fię 


. j % 
vrawowanłia CNnOot 


ednak Cnota we- 
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było przykładów, ktureby iawnie po- 
kazowały ludziom, że nie mafz niepodo- 


bieńftwa y trudności nie przebytey w | 


cnocie, ponieważ chwalebnym fkut- 
kiem daie fię doświadczyć. Te wfzy- 


fikie przykłady mamy w męce Chry- | 


fufa Pana. Weyrzyicie bowiem Słu- 
chacze moi! attendite, € videte Thren. z. 
weyrzyicie na Jezufa Zbawiciela, ftra- 
fzny męki fwoiey odprawuiącego wi- 
dok! Barabbafza nad niego przenofzą, 
iak z nayniegodnieyfzym obchodzą fię 
człowizkiem; O iaka pokora! Choć mu 
wiele potwarzy zadawano, © czyfłoś- 
ci iednak byna; y mu nie Zarzuco- 
no, ani przez złość; o iaka czyftość! Za 
głownych nieprzyłacioł fwoich modli 
fię; o iaka nienawifnych fobie miłość! 
Zfukien go nawet odzieraią; O iakie u- 
boftwo! Pod krzyżem na górę kalwa- 
ryifką nieionym upada; o iaka ufil- 
ność w iłaraniu figę o zbawienie! Na 


an 


zniewagi, fzydzenia, naygrawanfa, blu: | 


źnierftwa milczy; o iaka cierpliwość! 

Koronowanie, biczowanie, krzyżowa 

nie chętnie ponofi; o iakie umartwie- 
nie 


f mie 
ktat 
N 
Etyn 
wii 

5 

f cze! 

| je; í 
ód 


nie! Dobrześ, 


nawenturo 0.7 


wany. 
chowne: we 
czenia (ię 


ylcie 


y 


ie wyna 
nocie Gae Święci: 
AAfcetowie : 


, anądrością 
vany; ieżeli go u- 
SPE: mi tra 
ani 
czaia 
med TES 
ela mamy 


ttwa zachowuiące nas 
om przeciwnych w 


goy fig 


cet nagia 


wu prze ciwn nemi im 
; A,” 


uktzyżowane- 
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go, że gdy kto ftawi go fobie przed o- 


czy, nie re lobna, aby fię przeciw nie- 
mu albo lubieżność, albo gniew, albo 
żazdrość porwać miała.  Ktożby mi to 


dał, abym ia dzi Gay c całego Chrześć 


ftwa Oczy obrócił na ukrzyżoń wal 


Pana, á nayprawdziwizą ftarego Nauczy= 
ciela uwagę nayiawnieyfzą uczynił! 
Chrześcianie! Chrześcianie moi! obróć- 


ualr 


cie {erca y oczy na Odkupi jela wafze- 
go! ieżeli komu z was na dufzną zano 

fi fię niemoc, obroćcie na JEzuń oczy, 
a lekarftwo znaydziecie|  Zawrąca «ci 
głowę Lucyperowfka nadętość, y wiel- 
kie ofobie mniemanie: weyrzyi na JE” 


ZUfa WZOAd r dzone 
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gorlzym od lotra opa zonego, a pokor: 
nym fię ftaniefz. Podnieca cię lakom- 
ftwo. do niefprawiedliwego  zbierani 
fortuny: weyrzył na JEzuSA 
zfukien odartego, za we/głow 


>, wypilzczonego 


ronę cierniową, za lóżko drzewo krzy- 
żowe, za pokrycie krwi wylanie mala- 
cego, a zapewne ubogim w duchu fta- 
niefz fię. Zapala cię 

rozkofzy. cłał 


i 
( 
i 
1 
Ë 
Ę 
ł 
ZY 
i 


} 
ie cholera, aDyS 


uczynił mi ak | 
weyrzyi 


im daru 


mial: ecierpliwość, a- 
byś narzekał, złiorzeczy 
klinał: weyrzyi na JEzufa w prześlado- 
naygrawaniach 


ch m 


inil, prze- j 


wania 
bez porówna 


cze nayświęt(ze 
w ulilności zbaw 
fię; bo ta ieft dzielność 
Pana, że przez wzg 
włzelkiey nieporządności człowieka za- 
chowuie. Na to doświadczenie wfzy- 
ftkich 


 pokrzepczyfz 
ukrzyżowanego 
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fikich pobożnych; na to wfzyfcy Nau- 
czyciele Swięci pifzą ię: to w nas fam 
wiłyd, abyśmy niechcieli być delikat- 
nieyfzemi od Pana fwego, wmawia; 
tego potrzeba zbawienia wymaga na 
nas, abyśmy fię ftali podobnemi Panu, 
od którego podobieńftwa, zbawienie na- 
fze zawifło, iak mówi Paweł Swięty 
ad Rom. 8. v. 29. quos praftivit, prede- 
„fiimait conformes fieri imagini. filii fui. 

A gdyż tak ieft, ezylż (fądzcie fami) 
czyliż nie może fprawiedliwie Chry ftus 
mówić: quid debui ultra facere vinee mem, 
€5 non feci? /faie 5.v. 4. cożem mial 
winnicy moiey więcey czynić, a nie u- | 
czyniłem? to ieft: czegom nie uczynił, 
com do zbawienia ludzkiego potrzebne- 
go być fądził? przebłagaiem zagniewa- 
nego Qyca: aby przebiaganemu narod 
judzki umiał flużyć; nauczyłem: aby | 
naukę moię pełnił; dałem do tego łafki | 
obiaśniaiące, zapalające, wzbudzaiące: 
aby fię łafk danych chwytał; pobudza- | 
lem przykładami: aby przykładami nie 
wzgardził; opatrzyłem lekarftwa prze- | 
ciwko wfzelkim grzechom; cożem miał | 

wię- 
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więcey uczynić? quid debui ultra facere? 
O nayhoynieyfza Męko ku. zbawieniu 
nafzemu! ktoryż Krol żołnierzom fwo- 
im taką doftateczność na woynę! któ- 
ryż gofpodarz taką opatrzność domo- 
wnikom fwoim ku potrzebom ich: któ: 
ra} Matka dziatkom fwoim taką obfi- 
tość na wychowani ade 


inie wyświadcza? Nic 
tuby innego nie potrzeba wnofić; wno- 
fić tylko, że cały narod ludzki zbawio- 
ny bedzie! bo iakiż Tantał wtych ob- 
fitych wodach pragnąć? iaka fewa przy 
tym południowym świetle ślepnąć? ia- 
ki Midas przy takiey fortunie od gło- 
du ma umierać? Tak, tak naymilfi moi! 
` należałoby fię fpodziewać: że cały na- 
rod ludzki zbawiony będzie, maiąc 
nadzamiar obfitą zftrony Chryftufa do- 
ftateczność do zbawienia. Ale ach nie- 
dolo ludzka! o iak wielu ludzi wiecznie 
ginie! Tegoż famego  czafu naymilfi 
moi! którego Jezus naymiłościwfzą 
z fiebie czynił ofiare, Judafz uczeń JE- 
zufa, lotr o bok z Jezufem wifzący na 
krzyżu, potępieni: tyle tyfięcy zaka- 
miałych żydów, ktorzy patrzyli na ten 
wi- 


apy 


wienia, fu Í a Apofta 

on: ad Coloff. 1. ù. 24 atimplto ea, que des 
funt pafionum Chrifli; tacdłopelniam tego, 
czego nie doftaie 
Pawle wielki! coż to czego% 
owey? wizak= 


129, topio= 


prze ( 
fa apud Eum kże zafługi 
Chryftufowe i 

jak naucza Klemens Papież; wfzakże 
mogł Chryftus iedną kroplą odkupić 
naród ludzki? potuit, gutta, fłowa Augu- 
ftyna Swięt: 4 on wfzyfikę krew wyto=< 
czył zfiebieg wfżakże ty fam Pawie 
na innym mieyfcu liftów twoich napie 

fales; 


chacze 


| może | 


fama 


ERY 


10 Ze 


| zbawi 


z (tro 


| uczy! 
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chayć 
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cha di 
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fzędi 
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fałeś: fuperabundavit g gratia; nad potrze” 
y» |bę, nad zamiar męka Chryftufowa wy= 
liet, lała fię ku nam? á czegoż, więc męce 
od |Chryftufo wey doftawać nie będzie? Słu- 
n ty- |chacze moi! nic prawdziwfzego być nie 
może nad ffowa Pawła Świętego: męka 
cho~ |fama Chryftufowa, y ta doftateczność 
ienie [do zbawienia, ktorą nam wyfłużyła, nie 
przy: zbawi człowieka; trzeba czegoś więcey 
bdzie | z ftrony człowieka: czego ieżeli on nie 
nowi |uczyni, zapewne zginie. 
! Nim tę rzecz przenikniecie, .pofłu- 
tego, || chaycie pierwey, co mówić poczynam 
wey. |:o Alexandrze wielkim. Ten Monar- 
joh | cha dowiedziawfzy fig, że ma żołnierzów 
k- | sy woyfku fwołm bardzo podłużonych, 
sk kazał obwołać: aby każdy dłużny przy- 
pio |fzedi do niego, y dawizy na fiebie kare 
lugi|+cę, „tyle wzłął z fkarbu krolewfkie- 
| go pieniędzy, Ile mu .na ufpokoienie 
e| długu potrzeba było. A Że nie sŚmielł 
é| -zolnierze ftawiać fię Panu fwoiernu y 
u | ukazać długi zaciągnione, boyniey je- 
to» | fzcze fobie poftąpił Monarcha: kazał 
Paw! e przed pałac wynieść | fkachy, Podfkare 
bie= 
711 


żygod; Tem. 
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biemu odbierać karty, brać żołnierzom 
ile im potrzeba było. Coż rozumiecie? 
y wtenczas było bardzo wielu, któ- 
rzy fię niechcieli zbliżyć do fkarbow, 
dać karty niechcieli; iak przedtym byli, 
tak potym dłużnikami trwali. Pytam 
ia fię was: f(karby Króla Alexandra by- 
łyż doftateczne do zgładzenia długów 
zołnier(kich? były, bo kilka dziefiąć 
millionów wyftawiono. Pytam daley; 
zgładziłyź te (karby długi tych żołnie- 
czów, którzy przyfzli, dali karty, pie- 
niądze wzięli? zgładziły zapewne. Py- 
tam daley: a tych zołaierzów, ktorzy 
przyść, y karty dać niechcieli, czyli 
zgładziły długi? nie; czemuż? czemuż? 
wfzakże fkarby były doftateczne de 
wypłacenia? prawda, mówicie; ale coż? 
kiedy fię żołnierze lenili przyiść, nie- 
chcieli dać karty. Dobrze dobrzeście 
mi odpowiedzieli. Pòydźmyż teraz 
od Alexandra woiownika do wodza y 
Pana zaftępów JEzufa Chryftufa. 

Wiedział Chryftus, żeśmy żołnierze 
dego, militia vita hominis, Job. 7. w. 1. 
jeśmy byli dłużnikami bardzo wielkie 

my 


mi, ia 
cy ta 
fami 

pa; I 
do W 
fy 
łowa 
śmy 


przeć 
wyd 
£a gi 
doba 
dlugi 
ffo 

cilo 

wey, 
ich, 

fzedł 
{ze} 
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Zcze 
ki C 
wan 
wien 
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mi, jak mówi Ewangelia: dziefięć tyfię- 
cy talentów wianemi, która Sont tl» 
jami nafzemi nie mogła być wypłaco* 
gia; iuż iuż ledwo nas niewrzucono 

nego * więzienia, abyśmy to du- 

lem wypłacił: bez fkutku. Zmi- 
de fię nad nami, Zbawiciel, aby» 
śmy nie zginęli, fkarby niefkończone- 
|-.go fzacunku zaflug fwoich iuż nie 
| przed pałacem 
wyftawił, aby 
¢a gromadzili fię ludzie, y wedlug upo- 
dobania fwolego brali na wy So le&nie 
| długów fwoich, to iefi: grzechów, Przy- 
fzio bardzo wiele grzefzników, chwy- 
cilo fię nieofzacowaney męki Jezuio- 
wey, y wypłaciii fię z grzechów íwo= 
ich. Nie przyfzedł judafz, nie przy- 


a 
że 


- | fzedł low zły, nie przyfzty zaiadłe rze” 


fze żydowfkie, nie przyfzio tyle milli- 
onów grzefzników , y wiecznie zginęli. 
Z czego przyczyna ich zguby? nie zmę- 
ki Chryftufowey; bo męka Cbryftufo- 
wa miała wfzelką doftateczność do zba 
wienia ich, czegoż im tedy do zbawie- 
nia nie doftawało? oto że niechcielł 


84 KAZANIE III. " 
zażyć, niechcieli fię przyłożyć do męki| pi e 
Chryftufowey ku zbawieniu, lekarfttwo | M” 
uzdrawia, ale przyięte; miecz broni, ale| o 
dobyty; ogień zagrzewa, ale ieżeli fię kul 

niemu zbliżyfz; mękacię Chryftufowaļ PF 
zbawi, aleieżeli fię do niey przytożyfz.| * > 
Spytafz zbawienną ciekawością: iakże ja | 56 
fię mam przyłożyć do męki Chryftufo-| 77 
wey ku zbawieniu? odpowiadam z nay-| 10 
gruntownieyfzym Korneliufzem: ieżeli| łowa 
cię przeświadcza fumnienie o grzech pier-| 19 
worodny, przyłóż fobie Hek? Chryftu..| 2e 5 
fową przez Chrzeft S; ieżeli cię prze=| | 
Sórlądcóa fumnienie o grzechy uczynko=| ` 
we po Chrzcie S. popełnione, przyłóż| 
fobie mękę Chryftufową przez pokutę;| 
ieżeli zaś ienes fprawiedliwy, o iak| ™ ien 
wiele mafz fpofobòw do przyłożeniaj grasi 
fobie męki Chryftufowey! tuż przez u-| #08 
zywanie Swiętych SAKRAMENTÓW, iuż 
przez Akty cnót nadprzyrodzonych] wey; 
tak teologicznych iak moralnych, iużļ nauk 
przez dobre całodzienne intencye, iużj 78 2 
przez (prawy urzędów twoich; my kā- poci 
znodzieie przez kazania, Spowiednicy| dl! 
przez 


£7 


fumi 
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k OT EN PE TA dzi Tana Acta 

| nrzez ffochenie ipowiedz , Nauczyciele 
twoj pi i Hesiejących. zolnierze 


rawiedliwe, kupcy przez 
wanie, rzemieślnicy 
A wb to rozumieniu 
nefniam tego, 
g yfiufowey. Dwie 
ufo] rzeczy więc kokiecznje powinny (ię 
cl do zbawienia: męka Chryfiu- 
wola ludzka. Ani męka Chry- 
bez woli ludzkiey człowieka 
1 wola ludzka bez ią 

xey zbawiona być nie moż 
cznie, aby męka Chry fu. 
ką y aby wola ludzka 
ufową fprawowała zba- 
> negue. Paulus folus, neque 
gratia cum Paulo. mówi 
Jeżeli zaś wola ludzka nie- 


, alef 
| kul 


je koni 


USU: Ty 


J wz 
ce fię przyłożyć do męki Chryftufo- 


iuż] 
nychj wey; Za nic przeblaganie BOGA, za nic 
u nauka wiary, Za nic łafki wzbudzałące, 
> wa; nie 


„| za nic przykłady, za nic lel 


©4371 


pochybnie człowi 
d/rael. Ofec 13. u. g. 
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Słuchacze moi naym zę? Będziefz kto 
między wami, który fię do męki Jezu 
fowey niezec hice przyľo ażyć? Chryftus | 
wfzyftko, cokolwiek dla was pożytes 
cznego rozumiał, z rony fwoiey uczy” 
nil, a wy dla was famych dobroczyne | 
i us dia- was | 
żałować | 
wam iakt | 


AW przyczynę acz nie ffufzng, ale to 
tedna fpowłedzłą, ied laym poprawle- 
niem: Życia wfzyłikie | po żytk ki męki Jæ 
zylowey ofiggnąć możecie, włęcze te= 
nie uczynicie? Móy Boże! któ będzie 
rzyiacielem człowieka, jeżeli on fam 
mieprzyiącielem fwołm? kto: na niego 
W teżeli on dla fiebie fkąpy? Słu: 
chacze moi! idzie © zbawienie, które 
ieft Interes inesrefiow ; niefzczęśliwemi 
iefteście, ieżelł fig wam nie powiedzies 
choćbyście w víz >. a to do” myśli wafzych 
pożyfkali. koterefin zaniedba= 
cie? Słuchacze trz izeba 1 być w niebie, bo 
coż nam po „a ieżeli nie bę: 
dzizmy; tęż potrzebę lekce fobie wa* 
żyć 


| ba 
kto | 
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żyć będziecie? Siuchacze trzeba w fko« 


naniu na ten fprawied iwy zarzut Je- 
zufowy odpowiedzieć: que eft utilitas 
in fanguine meo? Pfal. 29. V. 10. iakiż po~- 
żytek ze krwi moiey? oto przebłagalem 
Boca: oto dałem naukę: wyflużyłem 
łafki, pokazałem przykłady; opatrzyłem 
łekarftwa: cierpiałem, krew w ylałem, 
fkonałem, iakiż wzięliście pożytek ze 
krwi moiey ? zniefieciefz, to Wyrzuce- 
nie na oczy? 

Stawiam wam Judafza, który tegoż fa- 
mego czafu męki Jezufowey na potę* 
pienie zażywać począł, którego czafu 
jezus pracować począł na zbawienie. 
Tego cziowieka BóG chciał koniecznie 
zbawić: dawał mu nayfamprzód tafkł 
przez radzenia, napomnienia, grożenia, 
aby nie przedawał Nauczyciela fwolie- 
go, przedał ; po przedaniu dawał mu 
Boc łafki, aby pokutował, on rozpa- 
czać począł; wfamey rozpaczy dawał 
mu Bóc czas do nadziei: gdy fię zawie- 
Gł na drzewie cudem Bofkim fchyliło 
fię drzewo, y na nogach fanal, iak 
świadczy Theophilačus; czyliż nie czas? 
F4 zawie” 
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zawiefił fię drugi raz, powróz fię zer: 
waf, iak pifze Ekumeniufz; czyliż nie 
czas? zawiefił fię trzeci raz, tu umarł, 


$ 


tu ofądzonym,, tu potępionym zoliał. 
O Judafzu niefzczęśliwy ńa wieki! dre- 
czą (ię ognie piekielne, ale cię bardziey 
katuie owo flowó JEzufowe: Amice cd 
quid venifli? przyiacielu.po cóś przyfzedł? 
ale bardziey cię Katnią łafki tak liczne: 
dle bardziey katuie łotf dobry y Lon 
gin, ktorzy tegoż famego czafu miło- 
ficrdzie. otrzymali , ktć . 


oz 


Ty Apofol, ty wybrań; 
„przyłaciel, ty lalkami tyle obiaśniońy, 
ty patrzący na dzielo zbawienia, O Juz 
dafzu. wieczni 

cze moi 
Judafzowfkiey.: 


fkami, za nic mieycie 


F: 


S ' ` ? y r; f 
że każdy z was poczyńa mówić zko- 
Ścietem: recordare JESU pie! gudd fin 


Qua= 


sens 
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sens me fedifi la(fus, redemifi crucem paf- 


fus, tantus labor non fit cafus. Pamiętay 


Jezu! żem ia przyczyną męki twoiey, 
odkupiłeś mię przez krzyż, y Śmierć 


| twoię, niech że ta praca nie bę dzie da- 


remna w dufzy moiey. Ahen: 
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SR ce Pańfkiey. 
O męce cię Bey, to ieft: 6 męce Ciała 
JEZUSOWEGO. 


gui talens fuffinuić © peccatoribus 
im sehir an Rie ut ne pe 


0, Ory tdikowe przeciwieńftwa 
tów podeymówał przeciw fobie, aby- 


* Nie mógłbym fobie lepiey poftą- 
aag pić w rozporządzeniu Kazań, 

cow ktore o męce Chryftufowey 
ptzedfięwziąłlem; iak gdybym 
fował do porządku mądrości, y 
Ten to bowiem 


hę fto 
wyroków Bofkich. 
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porządek ieft nayroztropnieyfzy; ten po“ 


„dak niezawiedziony. t y zad ki R 
szą JEK MEZAWIEGZIONY, £EN porząde: telg: 


pomiarkowaniem, y niełakim prawidiem 
wfzelsiego rozporządzenia ludzkiego. 
Otoż naymilfi Słuchacze takem uczy“ 
nil: Bòc przed wieki, ( mówię, idąc za 


nauką S. Tomafza z Akwinu: ) Bóe-| 


przed wieki przeyrzał grzech, którym 
caly narod ludzki zgubłonym zoftał; y 
ta była pierwfza. fprawa rozumu Bó= 
fkiego. Potym tenże Bóc' margc ła- 


koś miłość ku narodowi ludzkiemu, da% | 
fię nakłonić do politowania; y ta dru- | 


Po=-| 


ga była fprawa dobroci Bofkiey. 
tym tenże BóGiuż do politowania ta- 
cny zamierzył człowieka zgubionego 
zbawić; y ta trzecla była (prawa Opa* 
trzności Bofkiey. Potym- tenże Bóe 
aby ofiągnął zamierzony koniec, to iefk 
zbawienie ludzkie, uczynił wyrok, czy: 
li raczey dał rozkaz, mandatum- dedit 


mihi Pater joan. 15. v.31. aby Syn Bo- | 


fki dofyć czyniąc za grzech drogą fpra- 


wiedliwości, przyfzedł na świat, y cier= | 


piał za naród ludzki; y ta była czwar- 
ta fprawa woli Bofkiey. Wedlug te- 
go 


przy! 
cali 


dzie 


kozko o 
nów który 


potym 


łowania 
mowilem 


ifowa' ief trola 
ròwnywa do 
Ch: rztet 


rzy ró wW 


saint A Forte a 
gelcia, Źran/jeać G me 


ley» 


cali i Ju/ 39: niechay O 
dzie odemnie ten kielich; trzecią przy- 
ròwnywa do przydatku nad zamiar y po- 
trzebę uczynionego, fuper dolorem vi 

verum meorum addiderunt. P/fal 


ifte, M 


ź 


na boleści ran: moich naddawali. Me- 
kaChryftufowa przyrówń ana do Chrztu 


iet męką praz howną, męką ciała; 
iak bowiem tego, którego chrzczą „ al- 


bo 
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a oeo greckiego obrządku nurzaią 
lbo według laciń(kiego po- 
a; tak Chryftus cierpiące na 
zył ię w wylanym krwi fwo- 

Męka Chryftufowa przy=-ļ 
pównana do kielicha iet męką wewnę= 
trzną, mę ką Ap ak hojam kiedy 


y a O 
J 


datku nadi 


jO 


Piersi 
(za ; trze 
ciała, dru 
boia. Pier 
fozoli m 


jong: 


nie uważałić 
Dzitie FZEC 
wiza Chr: yfluio! wa; 
ciała Jezutowego. „Pobił 
żytkowi zbawianemu niepokalanie po: 


OWY 


Js 
it 


mę ka 


me 


to eka a 


A 


jogafim w 


ku po- | 
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częta PANNO, y boleiągca pod krzyżem 
Matko! 

Tomafz z Akwinu Xiąże 
gów y korona: naucza: że do zimi 
nia wielkości mąk powierzchowny 


to ieft: mak ciała, giras rzeczy Q 
onftytucyą 


potrzeba; pier rwfzz 
à t 


sta 
ww 
=p 
a 
x 
T 
T, © 
ai a 
O 
ró 
5 
da 
< 
ea 
3 
A 
pt 
© 


yfz 
śnnieyfza ieft cz 
to w ludziach g 
kających , «w któryci 
fię BYć č natura. | 
im nie fzkodzłi; natę? 
przeimuią ich drzączką; b 
prowadzenia nie fufzą; prac 
miar prawie przyjmowane nie di 
pożywienie g grube tuczy; kary acz .0- 
krutne ; nie nadwerężaią na zdrowiu ; 
niebeśpieczeńftwa życia podięte nic nie 
morduią. Czemuż to: ? bo hartowna w cie- 
le konftytucya bez i ] 
krości to Jonot 


abia; 
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nigkko wychowanemu łakiemu człoa 
wieko wi naprzykład iednemu z tych, © 
których Chryftus mówi: Matt: 11. v. $. 
gui mollibus vefliuntur, in „domibus , Re- 
gum funt; którzy w miękkie fzaty fię 
obłóczą, w domach królewśkich fa; niech 
by mu przyfzło tak czuwać, tak praco- 
wać, w takich zimnach przebywać, tak 
być chłoftanym, iednoby to dla niego 
było, co umierać; bo w delikatnym cie- 
le wielka czułość Dla tego ieden 
z polityków «mówi: jufia barbaro 
delicato crudele exterminium, grubiańfkie= 
mu człowiekowi zwyczayna kara, de- 
łikatnemu ief okrucieńftwem. Powie- 
działem iefzcze „z UT omafza Swiętego, że 
do zmiarkowania wielkości męki trze- 
ba uważać fpofob męki, natężenie, y 
przedłożenie; bo chociażby delikatne 
było ciało, tednak ieżeli tyran poftąpi 
znim ohie bardziey do poftrachu, a ni- 
żeli do boleści, snie ieft. to męka pra- 
wdziwa; a chociażby go dręczył do-bo> 
łeści, ieżeli iednak ta boleść nie będzie 
na czas iaki przedłużona, nie iefi męką 
naywiękfzą.  Naprzyklad uderzy pu» 
gina- 


PANA, 


NE: 

tiora 
bliw: 
któr 
fię z: 
wny 
z Ni 
tniey 
ftrzó 
im | 


Gali 


ł 
10. 


U 


Ua 


| 
|| 
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ginalem w ferce, prawda boles Ai 
| aleze tenże iet moment boleści co y 
| RAA 

f 


śmierci, nie; ieft-boleść Aa 


De achas rzecz czy potrzeba, aby męka 
a nayciężfza była; komple- 
y 


xyi ciała AR R jeyfzey, y fpofobu 
rnęki natężeniem y przedłużeniem o7 
Na tym więc fundamencie abyśmy 
wielkość męki Ghyftul owey,powierże 
i Fed zmżarko wali, uważmy „piet- 
wey, czyli ciało JEzufowe było delika- 


tne. Jet to u Theologów przyfło! 


zwłafzcza Tomafzowi Świętemu na 
wielu mieyfcach Teologii iego.zwyczay* 
ne: GUE- per więacuła funt aliis po- 
tiora, te rzeczy, które Bóc przez ofo- 
bliwy cud fprawuie, h lep ka od.tych, 
które przyrodzonym fpofobem dziać 
Ge zwykły. Tak że mannę - BO ‚G cudo- 
pra fpofobem ludowi ies aś 

Nieba fpufzczał, manna naydelika- 
łaa potrawy, na które fię kuchmi- 
firzów dowcipy wyfilaią, (m kiem fwo- 
im przechodziła. -Ze iefzcze w kanie 
Galileyfkiey Zbawiciel Jezws z wody u- 


f 
tunt, 


$ 
l 
R 
B« 
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czynił wino, to cudowne wino bez po: 
równania lepfze było, á niżeli to, któ= 
rym Pańftwo młode gości na. wefele 
zgromadzonych częftowało. fervafli bo- 
num vinum ujgue adhuc. „joan. 2. V. Io. 
zachowałeś dobre wino aż do tego czas 
fu. Zetenże Zbawiciel.na puftyni dla 
ludzi zgłodniałych „rozmnożył chleż 


iby, zdanie wielu tlumaczów pifma S, 
„jeft, iź te chleby madzwyczayny iakiś 


finak -w fobie, miały. Toż famo y zfła* 
tego zakonu fię pokazuie. Wiecie .o 


„owym. węźu į, «w którego Boc lafkę 


Moyżefza przemienii, iak on był dziel- 


.nieyfzy, mocnieyfzy nad inne wfzyfte 


kie węże, które fztuka czarnokfiężni- 
ków Egipcyanów fprowadziła. Wie- 
cie. o podpiomyku Elisfzowym przez 
Aniola mu od Boca przyflanym, tak 


«on go na czterdzieści dni ,nakarmił, na- 


fycii. Wiecie o mądrości Salomona, 
która że mu nadzwyczaynym fpofobem 
od Boca dana była, wizyfikie .mądro= 


ści, które fię w ludziach znaydowały, | 


znayduią, y znaydować będą, ,przecho= 


„dziła. Przydzie Auguftyn.Swięty mo+ 


wiąc, 


| 
wiąć: 
czyfco 
| (a mal 
| że 00 
l gulnie 
| podali 
I Zob 
| przez 
R hi ol 
| dziala 
| aliis} 
Powi 
| bylo, 
| nieno 
| Panny 
| fa? mi 
| że Cu 
| Ewan 
| Spirit 
| Altifi 
| zltąpi 
| ćmit 
noli: 


mg 


| 


| X 
| | 


Po | wiąc: iż względem ognia pie 
jx |czyfe cowego wfzyftkie ognie ziemfkie 
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ekielnego y 


[fa ‘malowidter n, ochłodą, a to dla Eo, 
że on nadprzyrodzonym (pofobem (zcze 
gulnisyfzą władzą Bofką do tego elt 
| pod: łefiony, aby ducha fzczerego palił. 
te zy, które fię 
przez cud ftaty, fą dofkonalfzemi, lepíze- 


i i + p ittri t 
Zgoia wizyłtkie rzec 
o 


„|mi od rzeczy przyrodzonym fpofobem 


I 

a dzialanych: : miracula fiunt, funt 
| alii is potiora. 

Powiedzciefz mi teraz: iakim fpofobem 


było, ukfztałtowane w łac A 


que pi r 


niepokalanych ZW MARYI 
.| Panny ciało Zbawiciela nafzego /JEzu- 


fa? mówić -inaczey nie możecie, tylko 
że cudownym (pofobem, bo tak was 
Ewangelia Swięta uczy: EEEN T 
Spiritus fanćżne fwperveniet in te, © virtus 
| Altiffimi obumórabit tibi; Duch- święty 
zftąpi na cię, a moc naywyżfzego zą+ 
ćmi tobie.  Poczęła Marya bez męża, 
nofila w całości Panieńfkiey, porodziła 
bez boleści; czyliż nie cud wielki? A3 
gdyż tak ieft: kto powątpiwać będzie, 
G że 


X Balfama Przygod: Tom: VIL, 
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że ciało Jezufowe fam Duch przenay. 
Świętizy ukfztalto wal? a ieżeli ludziom 
nędznym: wlzechmocność Bofka daie 
cialo piękne, zdrowe, whumorze utem- 
perowane, w komplexyt delikatne, iakże 
nie miała AA Bofkiemu dać kom- 
plexyi naydelikataieyfzey? koniecznie 


tak należało. Należało Aaybriów z ftro- 
ny ciała JEzufowego. bo to ciało miało 
być Bofkim ciałem. Należało iefzcze 
z (trony Boca: bo to ciało fam BóG u- 
ożył; a zatym tako cialo famego Boca 
muliało być naypięknieyfze, nayzdro- 
wfze, w zmyflach y humorach naypo- 


miarko wańfze, w konitytucyi naydeli - 
katnieyfze. Sohier Santus fuperveniet in 
te, © virtus dlti(fimi obumbrabit tibi. 
Tegoż famego nową znayduię przy- 
czynę, ieżeli Nauczycielom Swiętym, 
y obiawieniom Manyi de Aggredo, ia- 
kom powinien, daię wiarę. Powiadaią 
oni: że Dech Przenayświętfzy kilka 
kropel krwie z ferca Panieńlkiego Ma- 
RYL udzielił, y znich ciafe Jezufowe 
uczyni. Więc taż fama Komplexya 
mufiała być wciele Ja zufowym, ktora 
była 


była 

dzial: 
biorą 
moru 
bywa 
z ierc 
być i 
ficza 
ten © 


| ley u 


podo 


| w JE 


ferce 
rzecz 
bóyft 
łedny 
fobie 
dato 
ułożc 
Pr 
Teol 


ścią 


piety 


{woii 
dne 


nalzi 


| 
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była w fercu Maryi; ieżeli bowiem 


| dziatki ludzkie że z Rodziców krew 


biora, częftokroć podobney natury, hu- 
moru, komplexyi iedaey z Rodzicamą 
bywaią, dopieroż ciało Jszufowe, gdy 
z lerca Maryı krew wzięło, mufiało 
być iedneyże komplexyt zfercem: zwła= 
fzcza że ferce MaRxyr tego umyflu w 


| ten czas było, żeby fię iak naydofkona: 
| łey udzielito JEzufowi, y gdyby to rzecz 


podobna była, żeby fię cale, zupełnie 


| w Jezvfa przeiftoczyło. Ponieważ zaś 
| ferce według Filozofii przyrodzoney iefł 
| rzeczą naydelikatnieyfzą ( bo dofiąc, za: 


bdyftwo, na niego, byleś fię włofkiem 
tednym dotknąt, tangi, mori.) Wnieściefz 
fobie: iakie to mufiało być delikatne 
ciało Jezufowe, ktore zferca Maryı ie 
ułożone? 

Przydaycie tu, profzę, naukę wielu 
"Teologow, mądrością y Świątobliwo» 
ścią znacznych: że ciało JEzufowe w 
pierwfzym zaraz ułożeniu y zawiązaniu 
fwoim do tego BóG fpofobił, aby zgo- 
dne było do cierpienia, czego z ciałami 
nafzeini natura nie czyni; chociaż bas 
Ga wiem 


too KAZANIE GITY. 

wiem róż ztym cherabo, boleściorm 

Śmierciom podpadamy, iednakowoż na 

ten koniec nie ieltedmy ttworzeni; do- 

yaen tuga ray wizolkich rozkofzów 
człowiekowi od dany, y fłowa 


rą 


29, Deus creavit homi- 


ła 
4 
jie 


nem inexerminabilem; BOG ) 
wieka z pierwfzey intencyi fwoiey 
to, asg był nie fkazitelny, y żadną prze 
5 z k p > 
ciwnaścią nienaruszony. -1 Nawet ll 
chacze moil między czartami, mię 
päte pionepi żadnego nie mafz, -B ego- 
na ten koniec ftworzyt, aby 
Jedno Cialo  JEzułowe pre 


dzy wfzyftkim Rworzeniem do tego [a= 
i konca glożone było, aby. za na- 
laki cierpiało. venit, uć daret ania 


mam fuan redemptionem pro multis, Mar. 
ro. v. 45. przyfzedł, aby dał dufzę fwo- 
ię na okup za wielu, (lewa Marka E- 
wangelilty. 

Z.tąd ię iawnie pokazale, iaka to u- 
faafnbepsg muflala być w zmyftach cia- 
ła Jezu(owsgo do.cierpienia; iaka czu- 
łość w dotknięciu na uderzenie: iakie 
przenikaienie w oczach na wyrządza” 

i ne 


fyfzeniu 2 


$ 
Í 


ne obe oj 
wag Żyć OŚĆ Ww po WO. 
nieni mrody : takie w 


zgoła jakie ca 


tego MM 


gruntownym 
, co bowiem 
1 65 oblationem 


aiz Elo 
i mim; ad £leor, 


nolui fii j, C07 


z) 

anie śtowikońia, 

jites; co, mówię, 

pokazuią iawnie, 
niechciał ża- 

y całopalenia przyiąć za 


36: 0. wg n 


te ftow wa Zn 
że Oydcó p r 
dnych ofiar, 
grzechy ludzkie, ale JEZŁ 
fpofobił ciało, y , aby jak nayżywiey , iak 


nayczuley, ia z naynatężeniey krwawą 
ofiarę więk: | żóat naczoney. odprawiło. 
RE, 


Corpus apti i 

To podobno pomyśli kto roztropnie: 
ZU! (owego delikat- 
na naymnie ye 
znim jero- 


jeżeli taka ciała JE 
ność, żeżeli taka 
fze dotknięcie czułość, toć 
zolima tak fobie pofiępować będzie, iak 
z frcem, tak, ia< z rozkof.ą cat y ziee 

mi, 


w Aim 
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ni, pieścić fię iak z widokiem piękno- 
ści nieporów naney; tak, takby należało. 
Ale ach wzdyć to ma Jezus fprawę 
z wścieklemi tygryfami, z zazartemi lwa* 
mi, którzy niczego nie patrzą, tylko a~ 
by zapaloną nienawiść wykonaniem za« 
iadiego gniewu nafycili.  Pofłuchaycie 
naymilh moi! nie będzie to bez ferdeczne= 
go żalu wafzego, krótkiemi flowy rzecz 
całą Jzaia(z Prorok opifał: a planta pedis 
ufque ad verticem capitis non efè ineo fani- 
tas, -Jfa: 1. v. 6. od ftopy nóg tego aż da 
wierżchołka głowy iego niebyto w nim 
członka zdrowego, y wolnego od ra- 
ny. O poftępku okrutny! o Jerozoli- 
mo tyranko! o Jezu nayuelikatnieyfzy 
na cożeś przyfzed!! Zabawmy fię tro: kę 
nad uwagą tych flów, żebyśmy ie prze- 
niknęli, a fpofobu męki Zbawiciela na- 
fzego dofzh. Ze pominę inne okrutne- 
go widoku okoliczności, ftawiam przed 
oczyma wafzemi Jezufa przy domu Pi- 
łata ftolącego: a oto na niego fznuty 
łańcuchy rzucaią, Przebog! coż fię to 
dzieje? któż cię to Jezu krępować AE 
dzie: 
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dzie? wfzakżeś ty przyczyną wolności 
npalzey? włzakże ty więzy A owe 
afz? wfrakże ty kaydany pier la- 
micie? wizakżeś ty mocnieyfzy od Same 
cię to Dalila wiązać bę- 
darmo wiązae 


fona? a któ raz 
dzie? Moy Panie! darmo, 
liby cię ludzie, gdyby y cię pierweyv, tak 
niegdy Abiaham ]Jzaaka na caiopalenie, 
tak ciebie Oyciec przedwieczny Syna 
fwoiego iednorodzonego na ofiarę krzy* 
żową iuż nie fznurammi; ale mii łością nie 
chowiązał. dilexi te, attrawi te. jmowi 
piaczący Jeremiafz, Cap: 31. V. 3: 

Ledwo co wrzucą na Jezufa fznity, 
łańcuchy, tak zaraz go do flupa domu 
Piłatow ego przywiązana. Przebóg tene 
że to do Cupa przywiązany, przed któ* 
rym niebiefkie drżą filary? tenże to do 
fiupa przywiązeny, który w ogniftym 
fiupie lud Jzraeifki przeprow adził? co 
za przyczyna, że go przywiązano ? przy. 
wiązano ,. aby biczowano. obfi upefcite 
cali, © pocio ejus defolamini vehementer! 

Jeru. 2. v. 12. zdumieycie fię niebiofa, 
a bramy siegi uf ofzcie f ję bardzo! Kró+ 
la Kiólow. A Penów , Stworzyciela 

nieba 


Eana 


G4 
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nieba y ziemi, Bosa wcielenego przy- 
wiązano do pręgierza, aby biczowano, 
czego nayo ofłatecznemu Rzymianinowi 
czynić nie godziło fię, iako tego dowo- 
dzi Cicero w mowie za Rabiryufzem mja- 
Dev, á po nim Paweł Swięty w dzieiach 
Apoftolfkich. Adlor. 22. 
Przywiązanego Pana, obitąpiły kaci; 
dwoch było z rózgami  cierniftemi, 
dwóch z dyfeyplicami żylowatemi , 
dwóch z łańcufzkami; á ieżeli obiawie- 
iom $. Mechtyldy daiemy wiarę, pięć fet 
okrutników na pogotowiu ftało, którzy 
uftaiących w (maganiu wefprzeć mieli. 
Spraw dziły fię właśnie one fiowa Jezu- 
fowa przez Proroka rzeczone Pfal. 68. 
L. 5. „ZAC funt fuper capillos capitis 
mei, qui oderunt me gratis. rozmnożyli 
fig nad włofy glowy moiey, ktòrzy 
mię maią w nienawiści bez przyczyny. 
W tym nawalność krwawa uderzyła na 
naydelikatnieyfze ciało JEzufowe; nie 
tak grad gęfto pada, iak tam okrutne 
Jecialy (magania.  Nayfamprzód <ciaio 
JEzufowe czerwcne iuż i aN iuż 
inieć iyż czernieć, iuż za przecięciem 


fóry 


fkóry obfite krwi itramienie wylewać, 
toż dopiero bicze, rdzgi, rany fame ra- 
nić, za każdym uderzeniem ciało wy- 
rywać, y rozrzucać, kości (że tak rze 
kę) ukazać fię zwłafzcza na plecach, 
bokach, y lędźwiach Jezufowych, do- 
kąd BAND leciał impet, poczę ły, 
Przyfzło do tego, że fami kaci nhal i ną 
flach, że ftepialy tancufzki, zfiekly fię 
ròzgi, przery wały fię dyfcypliny, ok otik 
ca ziemi we krwi pływała, flup kamien- 
ny gdyby to iata mor(ka,  natarczy- 
łuczony nawałnością 
ł twarzy, fu- 
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wa zewiząd. ut 
fpienił_ fię, bliko 
knie we krwi zbr oczyły fi ię. 

O boleści niepoięta! o męko niepo- 
te, €3 videte, fi efl dolor, 
Thren. 1. v. 12. obaczeie 
á przypatrzcie fię, iezk ieft boleść iako 
boleść DA Patrzcie Chrześcianie! 
oto Pelikan świętfzy krew z fiebie wy- 

aczył, ką pifklęta ginące ożywił! oto 
ćw podrożny, ktć ry z Jeruzalem do Je- 
rycha fię pop od łotrów w 
drodze napafitowany, zbiczowany, wpół 
żywy zośławiony! oto ów Aniol Hare- 
$2 


ftoiąc ych 


rownana | attend 
ficut dolor meus! 
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go zakonu, który fe w obłoczyftym 
flupie pokazował, teraz cały w defzcz 
krwawy roztopił fię! oto ten, na któ- 
rego pragnął Jzaiafz patrzyć: Vidimus 
tum, O nom erat afpeólus, © defideravimus 
eum: de/peólum, 63 novi jimum virorum, vi 
rium dolorum Jfaie 53. v. 2. €8 3. widzie- 
liśmy go, á nie było na co poyrzeć, y 
pożądaliśmy gowzgardzonego y naypo- 
dleyfzego z męzow, męża boleści, = Tu 
fię fpelniło pifmo Pfal. 128. v: 3. na 
grzbiecie moim budowali grzefznicy. Tu 
ię fpełmiły te flowa: Pil 34. V. 15. 
zgromadziły fię me mnie bicze. lu fię 
fpelniła przepowieść Pfalmifty: ciało- 
moie dałem prześladownikom. Tu fię 
fpelnito proroćtwo Jzaiafza Cap. 57.0. 5. 
dif'tpliaa pacis nofiræ fuper eum, karność 
pokoiu nafzega na nim; o fak ciężka 
karność! ciężka dła rózg: ciężka dla żył 
fkręconych, ciężka dla łacufzków: cię- 
żka dla wielości katow: ciężka dla nie- 
zliczonych plagz difciplina fuper tum. 
Tu ffuchacze moi naymiłfi! ftanął 
Zbawicieb Jezus iak owa łąka od dzi- 
kiego bydła ftarta; wfzak tak mówi o nim 
Ja- 
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Jzniafz Cap. 53. v. 5. attritus propżer fcin 
r A PR rf 

fra, (tarty za złości nafze, á fam o fo- 
bie przez Proroka wyznale Pfal. 21. v. 13 
żauri pingues obfederunt me, wytuczone€, 


$ 


ieftworne bydła obfiadło mię. W ca- 
łym ciele mieyfca nie było ranie nowey, 
bo całe ciało wiedney rany ufta hę za- 
mientwfzy, zdawało fię wołać miłofier- 
dzia.  Wfzakże iefzeze wierżcholek 
glowy, y ftopy nog żadney w fobie nie 
miały rany. Patrzciefz, co czyni okru- 
cienitwo: zuchwałą rękę do nayświę- 
tfzey podnofi główy. Od wiekow przy- 
padku dopieroż zwyczaiu nie było, aby 
kogo. miano koronować cierniem; to 
do myśli czart podał złośliwey zgrai ży- 
dowfkiey, że upłótfzy koronę z ciernia, 
zbiczowapego Zbawiciela nią ukoro. 
nowała, pleBentes: coronam de fpinis, ime 
pofuerunt capit? efus, Matth. 27. V. 29a 
wiecie, iakie byty ciernia? nie rozumiey- 
cie, że zwyczayne, ale morfkie, 4 zatym 
więkfze; bo doświadczenie nas uczy: 
że morfkie rzeczy fą więkfze od in- 
nych, iak to widziemy "w trzcinie, W 
rybach y innych rzeczach; byly więc 
te 


KAZANIEG |" 
te ciernia dłufze, ofirzeyfze, twardfze; 
ztych zawziętość żydow fk 


koronę, w lożyła łą na głowę Zbawi- 


4. zrobiwizy 


ciela; d iak niektórzy Nauczyciele SS. 
przy daią: sł prędzey y lacniey na 
ropę fig wfungla, kilkakroć z gory 
uderzono Ke. Boiaźń mię iakaś y 
wftręt ogarnywa, gdy fobie uważam, 
iak to tam kolce nawalnym uderzeniem 
przynaglone fkorę ciała przefzywłży, 
przez czalzkę ubofiwioney głowy do 
mózgu fię do SYS) aż do ufzu prze- 
obedząc na ów Ka- 
ozkaz: fpi aures 
A V. 29. Za grodź ufzy 
twoie cierniem; iak wfzy fikie iunktury, 
żyły, pully, naydelikatnieyfze blonki 
przecinały. 

Moy Boże! co tam za boleść byla! ie: 
den tylko kolczyk uwiązł młodzianowi 
w nodze: toż famo ftalo fig, ( iako czy- 
tam w hyftoryach ) nieoftrożnie idącey 
bialogłowie: toż famo trafito fię FIwowi; 
á młodzian niecierpliwością dòm fwóy, 
białogłowa narzekaniem miafto, lew ry- 
kiem y wyciem puftynie'n. oai: òż 
ię 


nikaly , CoŚ 


| zu (0 


3 
Ł 
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moim mu- 


> tz piel inh 
kolców. tak wiele ich 


iuż nie wno- 
(kórg, ale w nay- 


wym brodziło 


ZARIOCIE 


zufowi trzeba W 
wna Wfzecnm 


nia, fzydzenia ufzanowaniem, Ka 
(kie paradą., - Podo- 
Panie! niech cię 


$ 4 
slima nie ma za krola, ia 


) 
-dem Swiętym odzywa 


un 


ni * Do mine o 
efi a InINŁA mta. przydch 
Raw va twego, Eti Orym ief í dulza mo- 
ia. O iak wielkie interregnum Bezkró. 
lewie 
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łewie wdufzy moiey dziecie fię! pycha 
chce tron zafieść; lubieżność dobiia fię 
koreny: zazdrość mówi: ia będę pano- 
wala, vendicat in me fedem fuperbia, duxu- 
ria, invidia; a ia lig ztym oświadczam 
przed niebem y tobą: że niechce inne- 
go mieć króla ferca moiego, tylko cie- 
bie moy. JEzu ciern'em ukoronowane- 
go, nolo alium Regem, nifi JESU JMi 
Jefzcze fię tu pie doly itało proro - 
ctwu Jzaiafza Proroka. Było w Jezu- 
fie całe ciało zranione przez okrutne 
biczowanie, twarż zapuchia przez wy- 
cinanie policzków, oczy y ufta plwoci= 
nami, flegma niezbożnie rzuconą za- 
wrzale, ufzy kolcami y bluźnierftwy 
zatkane, wierzchołek głowy cierniem 
ukoronowany, iefzcze ftopy nóg Pań- 
fkich żadney nie miały rany; en fię y 
to fpełnilo, mówi Ewangelia: Joan. T9. 
16. Wzięli go, y wymiedli, d on niofąc 
rż obie. wyfzedł na mieyfie, które xwa- 


"no. trupiey głowy, gdzie go ukrzyżomwali, 
Krótkie wprawdzie flowa, ale bardzo 


obfzerną, y żałoiną rzecz zamykaią. 
Gdybym ia wnich wfzyftkie okoliczno: 
ści 


ca m 
ZE « 
R "< 


| owo 
midi 
nak 
ło 2 
fiki 
fpu; 


lok </ 


e 
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ści miał uważać, pewniebym przedłu- 
żył mowę;-4 choćbym naywięcey po- 


| wiedział, do wyrażenia rzeczy iedno- 


by to bytó, co gdybym milczał.  Miiam 
więc owe okrutne niefienie krzyża, kto 
re nayŚwiętfze prawie fłarlo barki. Nie 
wfpominaam zgrai, z ktorey to iedni 
fznury, drudzy młoty, inni gwoździe, 
inai Świdry y dłuta do wydrążenia 
krzyża, inni rydle do kopania góry nie- 
Śli. Zamilczę owego bołefnego zdzie- 
rania fzaty z JEzufa, dobrze przywrza- 
ley do ran iego, po którey zdięcta 
wfzyftkie fig znowu odnowiły rany. 
Nie namienię owego rzucenia JEzufo- 
wego na krzyż, przy ktorym wnim łe: 
dwo fie wfzyftkie kości nie pegruchota- 
ły, iako fię fam żali: „Jfaiz 39. 0. 13.quafi 
leo fic contrivit omnia ofa mea, tako | lew tak 
połamał wfzyftkie kości moie. Opufzczę 
owo: itrafzne rąk Chryftulowych (znura» 
mido naznaczonych gwoździom mieyfe 
na krzyżu wyciąganie, które fię to dzia- 
ło z przerwaniem żył y ftawów wfzy- 
ftkich. Dam pokóy owemu nagłemu 
fpuizczeniu krzyża wdól na kalwarył 
wy- 
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wykopany z nowym wfzylłkich ran 
rozdarciem. Do tego tylko dążę, abym 


pokazał topy nóg. Jezufowych zranione. 

Mówi Zkawóciej przez Proroka P/fal. 
2r. v. 7: Joderunt manus: mecs, © pedes | 
meos, przekopali ręce moie, y nogi mo+ 
tee Słuchacze! iaki to ielt fpofòb mo- 
wy? czemu nie mówi js: przebilt | 
ręcey nogi mole, ale przekopali? Doe | 
brze mòwi: bo to aa al E | 
fòwego do krzyża bardziey do przeko- | 
pania, 4 niżeli do przybicia podobne | 
było. Cztery gwoździe grube, wielkie, 
tępe, okrucieńftwo żodło, aby JEzufa | 
na krzyżu zawiefżono; dwiema gwożź- 
dzismi ręce przykowano, w każdy pier- 
wey uderzy wfzy młotem 26. razy, po- | 
dobnież dwiema przykowano nogi ztą 
jednak różnością,. że wkażdy 36. razy 
uderzono. ' Wnieście fobie, taka mufia- 
ła być wnich tępość? a że były tępe- 
mi, kości zgruchotać, żyły (które lig 
naybardziey w nogach {chodzą ) upłą- 
tawfzy fię w nie, razem z fobą do krzy- 
ża pociągnąć mufialy. Jaka zaś boleść 
tam była, nie wyrażam, bo wyrażyć nie 
Umiem; 
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ran umiem; roztropnemi iefteście, !wiecie 


ym 


| 
„l 


| 
| 


iak boli o kamień uderzyć nogą; wnie- 
Ściefz, iak bolało JEzufa, gdy mu prze- 
kowano nogi, tak tępemi gwoździami 
tak grubemi, tyle razy wnie uderzy- 
wfzy. To tylko mówię, że tu dopiero 
fpełniło fię do oftatniey litery proro- 
ćtwo Jzałafza Cap. 1.v. 6. od flopy nogi 
aż do wierzchu głowy nie mofz wnim 
zdrowia. Ciało przy biczowaniu, gło- 
wa przy koronowaniu ftopy nóg przy- 
ukrzyżowaniu, zranione. Tu fię do- 
piero fprawdziło, co: ięczący napifał 
Póeta: totum de toto corpere vulnus erat. 
całe ciało iedną było raną. 

Nie wątpię ia naymilfi moi! że was 


| litość bierze mad JEzufem, pobożność 


nad Qycem, wdzięczność nad Dobro- 
dzieięm: fama natura pobudza do płaczu 
nad Bogiem. -Nic fpra awiedliwfzego nad 
to:nie przefzkadzam do W ch fkłon- 
neści. Wfzakże was profzę: przypo- 
mnieycie fobie ziedney ftrony nayde- 
likatnieyfze ciało JEzufowe: z drugiey 
firony wytworność fpofobu męki przez 
H bis 

X. Balfama przygodne Tom VII. 
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I 
biczowanie, a. krzyżow au 
nie okrutnego, ala w kròtkości to po- 


wtórzę, o czym do tych cz 


mowiłem. Gdzie fię te 
a naydelikatnieyfze c LFEM nay- 
8 
rutnieyfzy fpofob męczenia, tam mę- 


p3 


ka naywiękfza: ta ieft nauka 'S. To- 
matza. Ale w Chryftufie Panie zefziy 
fie te dwie rzeczy: naydelikatniey(ze 
ciało, fpofób dręczenia nayfurowfzy, 
iakom oboyga dowiódł: Więc niezbicie 
fię wnofi, że męka Chryftufa Pana po- 
wierżchowna, to 'ieft cielefn: 
w fwoiey mierze być naywiękf: 
Coż rozumiecie naymilfi? iabym tę 
ękę Ci iryft ufową nie naywię 
kia gdyby.przynaymniey w Peji, fa. 
rowości była krótka; ale o ia k fięprze- 
dłużyła! Słuchaycie Jezufa przez Pro- 


roka AoC figs na iednym mieyfcu- 


Pfal. 55. v. 3. mów: podeptali mię nieprzy” 
zaciele boś ye zez cały dzień; na drugim, 
Pal: 87, v. 18. ogarnęli mię cały dzień, ia- 
ię waka Na trze- 
cim: P/fal. ror. u. 9. przez cały dzień u * 
rągali mi ję WEN iaci ele moi; na innym s 


Pfal. 


ko woda ja mi 


zulo 
bron 


wizą 
w ka 


WA 


niet 


3 uftawie» 
kata 


w ogniach śmiali 
wefołemi byli Ale 
fzczęścia Jez 
any pare w ten czas 
aż fię 2 ża- 
ać mahal latifi 
meus! ut quid RA 


17 


jĄ 
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Ą me 


G th. 27. 
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ia, „Rodi 
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opuścił? które to flowa tłumacząc nie- 
którzy Teologowie nauczaią: że w ten 
czas natura ludzka w Chryftufie prze- 
ftała mieć vifionem beatificam, to ieft: wi- 
dzenie twarzy Bofkiey iafne, podobne 
widzeniu, iakie maią Swięci w Niebie, 
które w naywiękfzych katowniach choć- 
by piekielnych za zdaniem Auguftyna 
Swiętego byłoby ochłodą. 

Więcey bym iefzcze pozwolił nay- 
milf moi: że ta męka Chryftulfowa acz 
natężona, acz przedłużona, acz cudo- 
wney folgi nie małąca nie byłaby nay- 
więkfzą, gdyby przynaymniey JEzus 
wołał, krzyczał, ięczał, boć y zaięczeć 
w niefzczęściu folga, iak mówi Póta: 
expletur lachrymis, congeriturque dolor. 
Ale ach! o cudo cierpliwości! Jezus ftał 
fię wcałym widoku męki fwoiey, w bi- 
czowaniu, koronowaniu, krzyżowaniu 


podobnym do baranka, gdy wełnę z nie- 
go zbieraią, milczy. tanquam agnus co. | 


ram tondente fe obmutuit «Jfa. 53. V. 7- 
Wnieściefz ztąd: iak ze wfzyftkich miar 
męka ciała Jezufowego była naywiękfza 
między wfzyftkiemi morderftwami, któ- 
re 


re fw 
gulni 
nofił 
nofić 
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re tworzenia czyli razem, czyli wfzcze« 
gulności wzięte na fwoich ciałach po- 
nofiły, ponofzą, ponofić będą, albo po- 
nofić mogą. 

Czymże iuż tę mowę zakończemy? 
fpodziewacie fię: naymilfi moi fiucha- 
cze, że was do politowania nad zmę- 
czonym JEzufem pobudzać będę? ta- 
kem zamyślał, ale mię Bernard Swięty 
z Klarewallu przeftrzegł:bywa, mówi czę: 


fiokroć, ze tzy rozważaniem męki Chryftufo- 


wey. wyciśnione prędko ofchną, d force bez 
wigoru. do- pożytków zbawiennych potrze- 
bnego zofiaie.. Dla czego mówię flowami 
Jezufa do was. Luc. 23: V. 28. nolite fles 
ye fuper- me, fed fuper vo metipfas flete. 
nie płacżcie nad Chryftufem, ale nad wa- 
mi- famemi- płaczcie. - Wiecie, co za 
przyczyna płaczu nad wami famemi być 
ma? oto ffowa pifma Swiętego Luc. 23. 
v:31. fi inviridi ligno hæc faciunt , in ari= 
do. quid fiet?'ieżeli to na zielonym, któ- 
rym ieft- Chryftus, drzewie dzieie fię, 
coż fię na fuchym dziać będzie, którym 
wy iefteście? Jeżeli flup nieba drzy, coż 
fię ftanie ztobą nędzna trzcino? ieżelł 
zrzódlo wód żywych wyfycha, coż fie 
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O Męce Chryfłufowey ciężfzey, to ieft: 
o Męce Dufzy JEZUSOWEY. 


Reco gitate eum, qui talei fuftinnit á peccet oribus 
nji adver fin n Jemet p/um coi traditionem: uć nè fa- 
emini, animis v eftris deficientes. ad Hebr: 12 v.3 


| MW Uważaycie tego który takowe przeciwieńftwo 
Ii I odeymował przeciw fobie: aby- 
i, ofłabiawizy na dufzach waf zych 


; namieniiem de (ye 
SA pod podobieńftwem Chrztu 
M | | | druga pod podobieńftwem Kielicha wy- 
WANDA rażona. Pierw{za dia tego: że iak Chrzeft 
KIA wodą 


N PEAR > i 


yV. 


DOW 


ogie 
li j tel 
chy 
wni 
wilg 
gdy 

To. 
rang, 
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wodą tak ona oblała krwią 
fowe. Druga dla tego: 25 


zy wewnątrz c 


pełniona dręc 


tak ona dufzę Chrylłulfową xatowała. 
Co rożutniecie, która z nich: leit wig- 


kfza męka? męka ciała, czyli męka du- 


t e| fzy? zewnętrzna, czyli wew 
Nie wątpię, iż ofądz 

| fzy więkfza, gdy naltępuiące 

| daleko ieft 

a niżeli 


„nie; fzy 


przyczyny. Przyznałecie, 7% 


EN: | bolefnieyfza rana wewnętrz 


powierżchowna; że niebe 


>. 

A 
ń 
i 


ogień, który iuż pokoie pałacu, 
li ten, który dopiero wierżchołki y da- 

chy ogarnął; że (zkodliwfza drzewu, giy 

w nim drzeń robak toczy, albo oltra 

| wilgotność wpruchno obraca; á niżeli 
yh | gdy go powierżchownie fiekiera zatnie. 
To fądzcie o męce dufzy, bo ona iet 

| rang, ogniem, robakiem wewnętrznym. 
Zdanie mądrych, że fprawy wewnę- 
trzne w fzacunku godności pierwlzeń- 
two biorą powierżchownym, y bez 
nich fprawa powierzchowna iedno ieft, 
co ciało bez dufzy. Naprzykiad: wey- 
rzenie w niebo bez ferdecznego pra 


widokiem 
armen 
rzymułe, 
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dayże! iak iauc 
fzego ftopni 


tępek. z niż- 
od mnieyfzey 


yniiem poft 
a na wyżlzy, 
zwas każdy owego naśladował, który 
afcenfionts in;corde fuo: difvofuit. P fal 83: 
v. 6: abyście wyżfzych a wyżfzych.po* 


żytków poczynili fłopnie, w fercach wa-- 


fzych, ku więkfże Rewa Bofkiey. Sta- 


nie fię to za błogofiawień ńftwem twoim, .| 


aipokalanie poczętą 
pod: krzyżem: boleiąca. 


Panno,. y. Matko 


Przy (dro do mówienia. wni--| 
iaki to ieft ten. | 


Ściurznaydnię trudność: 

tyran, który aż do-dufzy „JEzufowey 

mógł przeniknąć, aby ią udręczył?:Mor- 
ogł i en 30, aby 1a, .UGTĘCZYA: I 


deritwa ziemfkie na (amych tylko: cia-- | 


łach dzielność fwoię kończą; y gdy mò- 
wiemy: że dufza- boleie, z tey. tylko 
przyczyny. mówiemy ,. że ielt złączona 
z ciałem, które cierpi; wlzakżeby: błą- 
dzii, gdyby kto. rozumiał: że gdy bi- 
czuią ciało, w ten czas. biczuią dufzę; 
gdy ciggną na katufzach, gdy: Ścinaią 
ciało, w ten czas ciągną, y Ścinaią du- 
fzę. Któryż to więc, y iaką fztuką prze: 
niknąl do dulzy JEzufowey tyran, aby ią 
udrę- 


udręc 


| swięt 
do: więkfzey: męki Chryftufowey, tak. | 


wnie 
6. ad 
dolor. 
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że tę trudność 


udręczył? Zdaie mi fx 
KA DYCHY Tomaz z Akwinu grunto- 
mówił v. ŚW q- 46 a. 


ru 


| |wnie ufpokoił, 
6. ad 6t um. dolor L 

dolorem, quia ex majori fapientia: GE Cha- 
' f ritate proveniebi yt bołeść Ghryftu owe 


onne mt 


PEF 


| |, A óweśiwe wfzyftkie inne boi 
| ści, bo z wielkiey mądrości y miłości 
| po ochodziła. Dwa:tu narzędzia nazna 


azna- 
| cza Tomafz S. przez które difza Jezu- 


fowa zraniona zotal 4 te ach 
|nie tylko przen iknęty do dufzy J 

"| fowey, ale mięfz kały w niey- Jedno 
| narzęd lizie: wiadomość -wfzyftkich rze- 


utrapienia zg0- 


czy Sapi entia, wielce do 
"||dne, iako gikiezyafies uwa 
multa 
Í 


" (218. in muita Jap ni 
w wielkiey mądrości ieft wi 
Drugie narzędzi je miłość: 
na dufzę o'tra, „jo a rzegórł aaa 
zeńfki twierdzi: blandus tyrannus Amor; 
miły -tyran miłość. 

Ale rzeczecie: bądź to, że mądrość y 
miłość były fpo fobnemi do udręczenia 
dufzy Jezufowey narzędziami; iedna- 


kowoż, że fam miecz nie ścina, któż 
przez 


S 


ao 
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rzędzia dufzę 


iii 
zufową dre- 
czyi? A fobie, com prze 
fziey Soboty namienił w krótkości, że 


cef 

(ia, E9 Charitate. proveniebat. 
Zebyście tę rzecz poniskąd zawi 

Słuchacze moi zrozumieli 


ommnem dolorem, guia ex majori Japiene 


, Za „pewn 

naukę a, Oy GW SS. y fzkołnych Nau 
czycielów podaną to przyimyicie: że JE- 
ZUS ran m MARCE: poczęcia 
fwego wiedział o tym wfzyftkim, co go 


w całym życiu iego czekało, y-co po 
śmierci iego Pie fię miało; a ta-wia- 
domość tak fię mocno w pamięć iego 


«wpoiła, że nigdy z niey wypaść nie .mo- 


gla. 
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mieri wfzyftkie nawałności, zamachy, | [praw 
nieprzyiaźni, wyroki J erozoli mfkie, któ. | a d 
re przeciwko niemu zi łość żydowfka czalz 
knować miała; á nie iakokolwiek to po- | a 

znawał, ale ze wfzyftkiemi okoliczno” | | pew 
ściami, f.czegulnościami. | bez I 
My acz wiemy, że umierać mamy, | Bok 
jednak źe nie wiemy., laka Śmiercią: 0- | R 
krutna czyli wolna; nagłą czy fpodzie- | lich 
wang; mney to nas trwoży., Ale Chry- | wiec 
fus iawnie przeniknął wfzyftkie :oko- iezel 
liczności, fzezegulności męki y Śmierci | tn 
fwoiey.  Jefzcze dzieciątko duż -wie- mie 
dział, że giowka iego do korony cier- | 8. i 
niowey fię urodziła, twarz na policzki mier 
(karana, że ferce'do «włóczni, ręce y męka 
nogi do gwo ździ, ciało święte do bi- tak I 
czów y.rózg rośnie. "Wiedział liczbę żU 
plag, że ich miaio być 6666, .że kolców || igh 
215. | wgłowie miało brodzić , wfzyftkich law 
ran miało fe rachować 300. katów zaś || poc 
500; y gdy yby to ias pod iaką wąt- | Wp 
pliwością, znośnieyfzaby była. Nafi || wi 
wipowaycy acz wiedzą o wyroku Śmier* gul 
i 


ci lub więzienia, maią przecię ę nadzieię, 


że fię , za poważną iąką przyczyną da | 


fpra- 
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| prawie ied dliwość ufkromić.  : Tak Jozef 
kto. | aćz do vięzienia był wtrącony, w Pod- 
ilka | czafzym Faraona pokład jat nadzieię fwo- 
po- | body fwoiey. Ale Jezus wiedzial za- 
no- | pewne, wiedzial aiepoehybnie, wiedział 
| iez. nadziei uniknienia mak w wyroku 
| Bofkim zamierzonych. 

| Rzeczefz: wfzakże Jezus widząc kie= 
- dich męki, odezwał fię do Qyca przed= 
ieczniego Matari 26. v. 39. Dycze. móy? 
I rzez; y odeydzie odemnie 
ich 3 A więc iakąkolwiek 


wie. | mieć nadzieię. Odpowiada Hieronim 
ier- | S; łŹ te Hewa miały: to rzetelne roza 
czki | mienie: Oycze ieżeli być to maž aby 


y| męka moid byta bez grzechow żydow , niech 
bi- | żak będzie; nie znaczy ły zaś , aby Je JE- 
ozbe | ZUŠ miat wymawiać 3 "albo iaką mieć obo* 
ÓW iętność „ lub nadzieię w iey oddaleniu. Ca- 
ła więc męka JEzufowa przy pierw (zym 
poczęciu Jezufowi pokazana tkwiałą 
w pamięci iego przćz całe Życie ze 
i| wfzyftkiemi okolicznościami y: fzcze- 
nier: | gulnościami niepochybnemi. dolor mtus 
| in confpefiu meo femper. Q iak okrutną 
I TZECZz; 


X. Bolfama Przygod: Tom. VU 
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rzecz, 33 „lat. morderltwo tak wielkie 
mieć przed oczyma! Eliafz gdy mu po- 
grożono prześladowaniem Achaba, ucie- 
kał, y krył fię; a gdy mu fię ta boiaźń 
uprzykrzyła, obierał fobie raczey śmierć, 
a niżeli zawfze w boiaźni zoftawać: jeti- 

vit anime fuæ „ut moreretur , 3. Reg.19.V.4 | 
obierał raczey fobie śmierć , chociaż nie | 
przenikał „iakie mu gotowano okrucień= | 
ftwo , chociaż nie miał o nim pewności | 
„wielkiey , chociaż miał fpofoby do uni- | 
knienia od niego, chociaż pamięć na 
prześladowanie nie była ullawiczna, bo 
mógł czafem zafypiać, y zapominać o 
nim. A iakże nie cięż(za nad śmierć mę: 


ka dufzy Jazufowey była? Y fiedząc, |Y" 


| y chodząc, y czuwaląc» y zafypiaiąc ni- |ko i 
| gdy z pamiçci nie fpufzczał tego okru= Jo 
salb. 


| cieńltwa , które mu Jerozolima wście* 
| kła zgotowała, okrucieńftwa pewnego |M ta 
niezawiedzionego , dofkonałe przeyrza- 
nego. 
| Ztąd pofzło naymilfi moi! że wcd- wied 
WAN ym życiu fwoim Jezus nigdy fię nie pami 
LARA Śmiał , 4 po kilka króć płakał; w całym ciwi 
| | | Życiu nikt go nie widzial żart jaki czy | wi 
I nią* pr 


lym, 
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|nlącego, albo mówiącego , ale -zawfze 
lalbo poważnego, ogromnego , albo przy: 
|fmutnego. Sądźcie bowiem fami: mógł: 
żeby fię Baltazar Król wefelić 
puginałem zakłóty od  nieprzyiaciół, 

|gdyby mu te puginały, od których miał 
ng |zginać, zawize przed oczyma ftały 2 
nie |moglżeby Angie elfki Kròl Karol bankie- 
ú- |ty., bale dawać, kom sedye e y.mieyfca wi- 
ości |doków otwierać, gdyby to mu wnie- 
i- |pochybney pamięci tkwiało: przyidzie 
na |CZaS, ki edy fig przeciwko tobie Królu 
„bo | poddar zbuntowawfzy , w pośrzód ryn- 
é o |Ku ORA gdyby to zbrodnio- 
mę. |wi naywięk(zemu fiekierą głowę utną? 
nc, |y tak fẹ Italo.  Wierżcie mi, nie tyl- 
ko żeby fię miał wefelić kiedy , ale po- 
dobny do fępa ięczałby zawfze, á my- 
ślałby o inofabie fkrócenia życia, aby 
na tak zuchwałe nie przychodził mor- 
derftwo. ‘Jakże Jezus miał być wefo- 
| łym, iak nie miał piakać, kiedy nieza- 
jci- | wiedzionym- przeyrzeniem , ufławiczną 
nie | pamięcia bez porównania ciężfze prze- 
iym | ciwko czci y życiu fwoiemu zamachy 
czy: widział? Dolor meus in con/peliu meo fem- 
„| per. 12 Cięż- 
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Ciężfza iednak nierównie boleść du- 
fzy jEzufowey ztąd była, że mu fię 
w pierwizym, poczęciu iego wfzyftkie 
razem grzechy ludzkie pokazały, ktore 
aż do (kończenia Świata ludzie popeł- 
niać mieli; y tak hę mocno w pamięć 
jego wpoiły, że żadnego prawie mo» 
mentu nie miał w życiu -(woim , które- 


„goby mu fig nie ukazowały te fzkarady. 


Wiecie naymilfi moi , iak fig Zbawicieł 
Jezus brzydzi grzechem? tak fię brzy- 
dzi grzechem, iak fiebie kocha; á że (ies 


bie kocha niefkończonym fpofobem: | 


więc brzydzi fię grzechem» niefkończo: 
nym fpofobem. Gdybyście z iedney 


ftrony wfzyftkie brzydkości, obmierzit- | 
wości, które tylko wymyślić możecie: | 
z drugiey ftrony grzech pofawili; tedy- | 
by Jezus wolał na wfzyftkie obrzydii* | 


wości uftawicznie patczyć, á niżeli choć 


raz weyrzeć na grzech ciężki; bo grzech | 


iet jedynym iego nieprzyiacielem , ieft 
ftrafzydłem przerażalącym ferce iego,ieft 
obrzydliwością porufzaiącą wfzyftkie 
wnętrzności Bofkie, incipiam te evomere de 
ore meo , Apoc, 3. U. 16. 'Wieściefz fobie : 
iaka 


| pam 


| byl 


| 


» < œ >] 
zn" 


zdj | 
ydlie | 
choć | 
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jaka to katownia dufzy JEzufowey była, 

kiedy grzech ludzki zawfze fiał wo- 
czach, y tkwłiał w pamięci? y gdy by toie- 
den, gdyby dziefięć, głyby fto, ale to mil- 
lion millionów grzechów, y to mało. 
Miarkuyciefię po fobie,gdy wam obrzy. 
dliwe, ktoregoście zażywali, lekarftwo na 
pamięć przyidzie, zaraz fię wzdrygacie; 
czemu ? bo obrzydliwe. Niczym fię JE- 
zus bardziey nie brzydził, iak grze- 
chem ; oiaką mękę miał, gdy mu tyle 
millionów grzechów zaw(ze na pamięci 
bylo! 

O Dionizym tyrannie powładaią 
Dzieiopifowie, że on żywych ludzi ka- 
zał przywiązywać do trupów , aby znie- 
mi razem gnili, y żyiąc ufiawicznym 
firachem z widoku okropnego , fmrodem 
trupim udufzeni zoftawali; y przydalą : 
je ta męka tyrannem go naywiękfzym 
pokazała.  Czyliż grzech Śmiertelny 
nie ieft brzydfzy nad naybrzydfzego tru- 
pa? Otoź pamięć uftawiczna w JEzufie 
na grzechy ludzkie przywiązała dufzę 
iego do tego trupa przebrzydłego, y Ó- 
wizem temi naybrzydfzemi trupami du» 

13 (zę 


134 KAZANIE V, 
fzę Jazufową zarzuciła, y zafypała. Po- 
uit Dominus in eo iniquitatem Omnium no- 
firdm. Jfa: 35. u. 6. Pan włożył nań nie“ 
prawość wizyftkich nas; mówi Prorok. 
O iakież to katolftwo, iakie okru: ień- 
ftwo być mufiało JEzufowi! SS. Qyco- 
wie pytaiąc fię o przyczynę, dla którey 
fię Jezus potem krwawym w ogrodzie 
Getfemanfkim pocił , zgodnie odpo e ta- 
daig, iż przewidzenie niezawiedzione 
przyfzłych grzechów ludzkich, takie 
w dufzy JEzufowey fprawiło obrzydze- 
nie, że ledwo nie wizyftsę krew zeia- 
ła wyrzuciła, y życiem nie zapieczęto: 
wała. Fallus in agonia, Luc. 22. v. 


mość tak głęboko w pamięci iego uwią* 
zła, że nigdy z niey wypaść nie mogla. 
O iak 
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O iak y to dręczyć muliało dufzę Chry- 
flufową! Pamiętacie, iak płakał JEzus 
ad Łazarzem, choć. Łazarż umarł 
Śmiercią zwyczayną, nie na ten koniec, 
aby utwierdził naukę Chryftufową. O 
iak mufiał boleć nad przewidzianą Śmier- 


| cią tylu Męczenników, czci fwoicy O 


brońców! nad Śmiercią okrutną, na 


| śmiercią ku iedney chwale Bożey fkie- 


sowaną! Więcey wam przypominam: 

pamiętacież , iak płakał Jezus nad Jero- 

zolimą, że od Rzymian znifzczona być 
miała ? choć to Jerozolima była mu nie- 
przyiazna, zawzięta na niego, okrutni- 
ca, tyranka. A wieleż tez mufiał wy- 
toczyć nad znifzczeniem przyiacioł fwo- 
ich? wfzakże nie może być więkfza 
przyiażń nad tę, iak gdy kto kładzie 
życie fwoie na dowód przychylnego fer- 
ca? Wieleż, mowię, łez wytoczył nad 
znifzczeniem przyiaciół fwoich, tylu 
Męczenników, których rachuią trzydzie* 
ści millionów ?  Zaifte iak piegdyś Jo- 
zef Patryarcha w Egypcie każdego w 
fzczegulności brata twego ucałował, y 
nad każuym zapłakał ; tak Zbawiciel JE. 
14 ZUS 
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zus brat nafz ftarizy , primogenitus omnis 
Creature, iak mówi Pawel S. ad Coloff: 
1. v. Ig. nad każdym prześladowanie za 
fwoię cześć ponofić maiącym z ferde- 
cznego politowania zalał (ię łzami, ofcu- 
fatus ah SS ploravit fuper fingulos. Gen: 


45- v. 


Aid A boleści, naymilfi moi! były | 


względem przyfzłych rzeczy. ' Pamięć 
bowiem Chryftufowa podobna do per- 


fpektywy, ktora ukazyle rzeczy wido- | 
czne, acz daleko położone; tak pamięć | 


w pierwfzym poczęciu życia Jezulowe- 


go, zachwyciwfzy mocne wyrażenie | 


mgk Jerozolimfkich, grzechów ludzkich, 
prześladowania Chrześciańfkiego, za- 


wfze ie przed oczyma dufzy JEzufo- | 


wey trzymała, nie tak przytomne, ale 
dak dalekie, a niepochybnie przyfzłe rze. 
czy. Dolor meus in confpeftu meo fimper. 
Ledwo nie powiem, że ciężfzą dufzy 


JEzufa rozum iego zadawał mękę, bo | 


łą iuż nie przyfziemi, ale ninieyfzemi 
niefzczęściami, utrapieniami, umartwie- 
miami otaczał; podobny do owego 


ie, 


zwierciadia, które to wfzyfiko pokazu | 
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e, cokolwiek ma przytomnego da cza- 


vica. 

byście, Ce mówię, przeniknęli, 
mieycie za pewną rzecz, że cokolwiek 
fig w Jerozolimie przeciwko Jeżufowi 
czyli to pokątnie czyli iawnie czyli w 
pałacach , czyli wratufzu , czyli w domu 
potaiemnym , flowem albo fprawą dzia- 
ło, o tym wfzyltkim Jezus wiedział tak, 
iak gdyby na to patrzył; bo cóż mu 
miało być fkrytego, który fame fkry- 
tości ferc ludzkich przenikał? uż guid co- 
gitatis mala ią cordibus veftris? Matth. 9. 
y. 4, Comu fię w ten czas da wiado- 
mości podała; nic nie było takiego, co- 
by nakfżtałt obofiecznego miecza nie 
przenikało dufzy lego. Widział nay- 
famprzód , co Prorockim duchem prze- 
powiedział Dawid Pfal. 27. w. 1]. circum= 
dederunt me- canes multi. Obfzkoczyła 
mię wiele pfów.- Profzę uważyć to 
fiowo : canes, plów; ludzie wyzuwlzy 
fig z natury ludzkiey , ftali fie na Chty+ 
Rufa pfami wfciekłemi, Profzę uwa 
żyć y te ffowo: multi, wielu. To floa 
wo muki, w piśmie $, iedno po/policię 


zaa- 
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znaczy, €0, omnes: wizyfcy. Otoż wfzy | 


fey fię ftali na Chryflufa piami wścię 


kłemi, Poganiety prawowieri , Rzymia- | 
nie y żydzi, Szlachta y pofpalftwo, Ka- | 


plani y Laicy, Sędziowie y żołnierze, 
ftarzy y młodzi, mężowie y białogłowy, 
uczeni y profłacy , zgoła wfzy fcy , któw 
rzykolwiek w Jerozolimie przebywali, 
wizyfcy fię ftali pfami wfcieklemi na 


Tezufa, circumdederunt me. cones multi., | 


Więcze móy Panie! y Xiążęta, którym 
powagę u wfzyftkich czyniłeś, przeciw: 
ko tobie? tak iet; więcze Kapłani, 
których władzę nad nieba wynofileś, 
przeciwko tobie? tak ieft; więcze Fa- 
ryzeufżowie , którym poflufzeńftwo od 
dawać kazałeś, przeciwko tobie? tak 
ieft ; więcze Szłachta, ktòrym Żeś nie 
zazdrości! fortuny, w ubófiwie fię naro- 
dziłeś, y w uboftwie przepędzileś ży- 
cie, przeciwko tobie? tak ieft; więcże 
y pofpólftwo, które zgłodniałe karmi- 
łeś, które nieumielące nauczałeś, któs= 
remu wzrok, chód, zdrowie, życie w 
kalectwie dawałeś, przeciwko tobie? tak 


: iec} » bialoclowy Ory 
tet; więcże y bialoglowy, którym - 


PAYAG 


ną 


tak 
ym 


1 
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grzechy odpulz -załeś, ktorych bronileś, 
aby za cudzotófiwo nie 

> o 


byi) 
wane, przeciwko tobie? tak jeft. O nier 
s ] 


Zadnego nie mafz na Świecie czło- 
wieka, któryby w niefzczęściu nie miał 
łakiego obrońcy. Sam ;ńfki przy 
znał Poeta: /æpe premente :/e0 fert De- 
us alter opem; gdy. ieden Bóg fię roz- 


jm | gniewa, drugi winowaycę broni; a co 
„| On bajecznie fobie wmyśli wyftawił, 


| to fig w famey rzeczy dzialo y dzieie! 

Jozef między nienawilnemi bracią zna” 
łazł przychylnego Judafza; Dawida prze- 
śladował Saul, 4 w ten czas mu dawał 
obronę obcy Król; gdy na Zuzannę na- 
| ftępowali ftarcy , w ten czas miała Danie- 


„| fa obrońcą fwoim; Jeremiafza fwoi 


zgnębić chcieli, 4 Murzyn go bronił; 
ciebie Jezu wfzyłcy prześladuią ! Nięch 
mi wybaczą tłumacze pilma S. ktorzy 
cię podobieńftwem Joba wyrażaią; złe 
czynią porównanie, - Job niefzczęśli= 
| wy ieft fzczęśliwfzym od ciebie, miał 
| przyiaciół, ktorzy: ga. nawiedzali, cies 
| 
| 


ízy- 


I40 


»alia niskża neta lace s7aćla das? 
fzydi ; ciebie caia Jerozolima przeStaduie , 


żadnego obroncy nie mafz, iak òw fie- 
dzący przy fadzawce kaleka, hominem 


A cy 


non habeo, Joan. 5.v. 7. wfzyłcy fię -ftali 
prami wfciekiemi na ciebie, canes multi, 
Ztąd pòznaycie, iaka wielość była nie- 
przyiaznych Jezvlowi, kiedy zaraz 500 
gotowych ftanęio Katów, iak Świadczy 
Mechtylda S. Wzdyć doświadczenie po- 
wfzechne po wfzyftkich, miaftach, że 
do wykonania iednego winowaycy ie- 
den kat, á naywięcęy dwoch awa; tu 
na Jezufa Ranęło 500! Czemuż to? 
bo wfzyfcy plami wściekłemi, a nie lin 
dzmi przeciwko Jezyfowi byli. Circume 
dederunt wre cones. 

Wfzakżeby znośniey dufzy: Jęzu(o- 
wey było cierpieć prześladowanie od 
wfzyftkich obcych, iak od włafnego u= 
cznia być zdradzonym, bo taka boleść 


prawem wdzięczności y natury obcią» | 
Żoną faie fię. Taką boleść zadał Ju- | 


dafz Juzufowi. Wiecie, kto to był 


Judaf< on to, ktory z lichego fana | 


krzefio, Apoftolfkie: ofiadi; on, ktory 


anial wzęce cuda; on któwy by! podikars | 


bim 
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Sake BS u, + zU [a "0: n JAN wyd 
Któżby fię tego fpodzies vał? ktoby 
rozumiał, że: zatak wielke dob: 
Rwa Aj 1ym będzie,poniew aż 
nierozu: 7 iły zwierzęta? Ji 


mieyfce 


Rołami, iak 
zabiłali, aby 


> To por Ao fpo= 
wóy (pas 
je; wfzakże miał wfzyftkie 


(ki 


y nikt go rachun= 

i? To podobno chcial, a= 

y co od I żydó w zyfkał? obfłapefciie cœ- 

j; l. fo: „zadziwcie fię nieba! tri- 

re ipf conj Rituerunt. Matt. 

iyi jzieści frebtników dać mu 

Przebóg! coż fię to dziele ? 

30 frebrników za jszufa? za Nauczycie- 

ła? za Dobrodzieta? za Odkupiciela? za 

Boca? Judafzu! wzdyć to rzeźnik więcey 
za 
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za bydle weźmie! Judafzu wzdyć .to za 
poftrzyżonńe Abflona włofy 200 frebr= 
ników płacono! 4 ty Stwórcę twoiego 
za 30. frebrnikow apc o fzalony 
rozumu przewrocie! o przypadku ni- 
gdy nie ffychany! Nie płacz iuż Jzra- 
elu nad Jozefem, za 30. [rebrników 
Jfmaelitom przedanym; Jozef był chło- 
pięciem wten czas, JEzus mężem; Jo= 
zef przedany z przyczyną, bo go prze- 
daiąc bracia Modzie vali fig obfzerniey- 
fzego dziedzićłwa: Jezus przedany bez 
przyczyny, bez żyfku, bo Judafz y 
tych frebrników nie upominał lie, na 
wolą fię żydow(ką zdaiąc. quid vultis 
mihi dar e ego eum vobis tradam ? Matt. 
26.0. 14. co mi dacie, aia go wam Wy- 
dam. Dacie fzeląg, grofz? wydam; źra: 
dam. Jozef przedany, aby królował; 
Jezus przedany, aby zabitym zoftał. O 
łarmarku nayboleśnieyfzy! o handlu 
piekła godny! o Judafzu bankrucie wie. 
czny ! 

Gdybyć fię tuż natym niewdzięczni- 
ku (kończyło udręczenie JEzulowego 
(erca! ale to gdyby ogniwa w lańcuchu, 


| O Męce Pańjkiey 143 
tak iedno ża drugim ciągnęło fię nie- 
fzczęście, aby coraz bardziey dufzę J£- 
zufową katowało! Ze Judafz apoftato- 
wał, mniey (ię dziwuię, bo zawfze był 
niefzczery, obłudnik, niecnota; temu 
fię wydziwić nie mogę, że Piotr gło- 
wa Kościoła, wyprzyfiągł fię Nauczy- 
ciela fwoiego, negavit s że wfzyfcy Apo- 
ftołowie przelęknieni precz pierzchnęli, 
4 Jszufa porzucili, relo eo fugerunt. 
Pietrze! gdzie twoie oświadczenia ? choć* 


2 S E aoa N R a BA 

by mi umierać przyfzło, mie odfiąpię cię 
4 + 1 . 

móy Panie. Apoitołowie! takaż to wa- 


(za milość ? raka pobożność? taka wdzię* 
czność? w oftatnim niebefpieczeńitwie 
O ;ca, Dobrodzieia porzu- 

Tidzę przyiacieła w niefzczęściu 

nie mafz! Prawda Nayświęt(za MARYA 
Panna y S. Jan iwangelifta aż do kal- 
waryi do krzyża, JEzUła fię trzymali, 
ale ci fami więkfzey iefzcze boleści fer- 
cu Jezufowemu byli okazyą. Wyłtła- 
wcie fobie w myśli Słuchacze, że całe 
na placu woiennym upadio woyfko ,ie- 
den fię tylko zoftał, który umknąwfzy 
od śmierci przybył do Króla (wego, 

dał 
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dai mu żnać, że wfzyfey zginęli „ła tyl- 
ko nuntius cladis- Świadek klęfki ftawi- 
łem fię Maieftatowi twoiemu. O iak 
żałofnym okićm Król na niego weyrzy! 
y owfzem ile razy weyrzy, tyle razy, 


zapłacze, bo w tym iednym od Śmierci [ferea 


przybyfzu walecznych Hetmanów; po- 
tężnych kawalerów, krolefiwa fwego 0: 
brońców przypominać fobie będzie. Coś | 
podobnego fię ftało; -caie Apoftolfkie 


rozfypało fię woy(ko , MaRYA y JAN fta: | 


li w oczach Króla (wego, właśnie nan: | 
tii cladis; O iakaż boleść ogarnęła w ten | 
czas dufzę Jezuľową! bo patrząc na | 
Marya, y JANA orefzcie Apoftołów py- 


tal tak, iak niegdyś o trędowatych: eż fi 


noven ubi funt? gdzież refzta? gdzie Piotr? 
gdzie jędrzey? gdzie Jakub? rakże mię | 
to pórzucili? ubi funt? 

Ale eóż ia czynię? męka twoia JEZU 
morzem ieit nieprzebityth ; magna velut 
mare contritio tua Niefkończongbym 
uczynił mowę, gdybym. wfzczegulno= 
ści to wyliczał , co dufzę twoię bez | 
wątpienia ranilo. Nie wfpominam więc | 
owych konfzachtów pokątnych, której 

Ju- 


weg 
tuol 
1e p 
wna 
yp 
Wie 
gödi 
bo 

na 
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«|fudafz, Faryzeufzowie, Kapłani, po* 
fpolfitwo całodziennie y nocnie przęćiw 
Jecufowi, knowało, á JEZUS o wfży- 
Ifftkim wiedziaf, Słuchacze moi, gdy- 
by wam obiawione były, nienawiści w 
|fercach nieprz yi laciot PA Ukryte, 
ly REYTOWIE fekretne fz kalowania cza 
wafzey, o iakbyście dk A Nie wfpa* 
minam owych niefprawiedliwych ią- 
dów , na których niewipność bez Żadne- 
go A zh ania fprawę miala, y gdy 
i nezas poóli- 
mowę o- 
, Któryci h niewinnych TEN a O: 
zonym bronić niewinności nie każą; 
iężko boli! Nie wfpominam o- 
wego ciała „JEzufowego w pośrzód ryn- 
ku obnażenia! Panny nayczyfifze wfzak- 
że przyznacie, że to fię z śmiercią ró- 
wna? Nie wfpominam owey zniewagi 
y przenofzenia Barabbźfza nad Jezufa, 
Wiecie godni ludzie, gdy wam mniey 
godnieyfzy pierwfzeńftwo w mieyfcu al- 
bo inney okoliczności odbiera „ iak 
na to farkacie ? — gdyby iotr, beg 
CZOĄ 


xX. afnaprysgod l: Tem VII. 
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czci y flawy, naywierutnieyfzy? Nie |dxni 
wfpominam fzydzenła, naygrawania, [60 £ 
wyśmiewania; napifał ieden author Wg- [Ewa 
gierfki: tormentum tormentorum tfi verla konu 
yi fapientem inter fłultos, męka nad męka- [nl ( 
mi ieft mądremu obcować z głupiemi, [o 08 
Jakąż boleść? łaką katownią mądrość [przy 
przedwieczna miała, kiedy od glupiwa | 
światowego wyśmiana zoftałał Milam (f 
to wfzyftko, to tylko mówię, że tych*to fne ni 
niezliczonych boleścł dufzy Jezu towey, |N- 
rozum y pamięć Jezufowa -okazyą by» [pt8 
ły. Pamięć przylzie niefzczęściarufta- [zwy 
wicznie pokazując; rozum nidie yize wy- [przeb 
ftawulac. Dolor Chrifi ewce(fit omnem Jaiiel 
dolorem quia ex majori fapientia €$schari* |Vego 
tate proveniebat. fame 
Obaczemy iefzcze w krótkości : *ia- aby * 
kim fpofobem wola Chryftufowa dufzę |Wię; 
jego przez miiość udręczyła. Wiecie flot : 
bardzo dobrze, że to iedyne zamierze- |iiicy 
nie woli Chryfufowey miłością ku na- [tym 
rodowi ludzkiemu zapaloney, to mò- fus 
wię, iedyne zamierzenie było, aby wfzy: | Wha 
ftkich ludzi zbawił. Do tego końca |kny 
trybunał przedwieczny , poczęcie, naro» [zadi 
dzenie 
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Nie jdzenie , męka, śmierć Zbawiciela; do te. 
nia lgo końca figury ftarozakonne, nauki 
Wę jEwangeliczne, y nowego y ftarego za- 
yfujkonu cuda; do tego końca oświadczee 
ajnia Chryftufowe: przyfzedłtem zbawić, 
nijco zginęło, Luc. 19.v. 10. y znowu: nie- 
p. ns wzywać fprawiedlinych , ale 
grze/zników, Matth. 9.v. 13: Y ZNOWU; ote 
iiamiia ktade dufze moig . Joan. I0. U. 15. y ig- 
h tone ni iezliczone do tego końca zmierza* 
vey,jly. Tego końca bardziey Chryflus 
bysjpragnał, a niżeli żołnierz po woynie 
uftafzwycięftwa; bardziey , 4 niżel: kupiec po 
wy: przebytych RAM zyfku; bardziey , á 
mem joiżell oracz po zafianey roli fzczęśli- 
karijwego żniwa. Coż fię ftało? oto tego 
[fame go czad: którego Jezus umierał, 

jas laby wfzyfcy wiecznie żyli, tego, mò- 
ufzę jwię „czafu zbawiennego Judafz zginął, 
lec cielłotr zły potępionym zoftał , kaci okru= 
rze-|tnicy męką fię JEzufową truli; bo w 
| natym famym grzech mieli, zczego JE- 
mòl lzus uczynił zafługę y odkupienie. 

ayi [W fzakże biczowanie, koronowanie , 

pńcajkrzyżowanie względem katów tę niękę 
jaroe|zadaiących było grzechem, względem 
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zaś Chryftufa cierpiącego było zaflugą 


[408 
y odkupieniem. ` Coż ieżeli tyfiące lat | 
naftępuigcych rachrować po ezag? o iak Fra 


wiele millionów znaydę ludzi, ktorzy ipe 
iuż niefzczęśliwi na wieki pieklo na |. 
O y iefzczě napełniać nie przefta- ek 
ią! tak wiele millionów z pogań! iak| 


wiele millionów z niewiernych! iak wies p i 
łe millionów zheretyków! iak wiele | „bę 
millionów zodfzczepieńców! iak wiele |* | 
miilionow pożał fię Boże! z złych ka* dh 
tolików ! nie mafz to ciężku JEzufa bo=| Na 


leć? I 
[© iż p 1a kz =_h EA 1 Ha M 
zyfiż nie ięczy Żolnierż, gły uoj, 
w ranach widząc na niepr yiaciel(kie | 
zwycięftwo patrzy? czyliż nie płacze| 
kupieć, gdy towary morze połyka, pòl 
które na nówy Świat żapłyną!? czyliż| E 
goi 
nie narzeka oracz, gdy widzi, że polaj, tę 
w krwawym pocie in y zafia-| ze 
z y WU 
ne albo grad ftfucze, albo upał flonńe-| w, 
is 
czny ypaliniefzczęśli iwa Matka, któ-| 
ra nabolawizy fię, dziecie nie żywe ro-| 
dzi: niefzczęśliw(za daleko, która po 
ciężkich boleściach y dziecie nie żywej | 
godzi , y fama umiera. Zbawiciel Jz kę 
ZUS 


w 
KO; 
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vs,póczął woynę do krwi y życia wy» 
lania, diczart wygraie. , Zbawiciet Je- 
zus.z Nieba przyfzedi na ziemię; oby du: 
fze ludzkie pozyfkał, sA oto fkarby tego 
piekło. „połyka. Zbawiciel -Jezos we 
krwi fwoiey zbawienie zafiał 4 oto bu- 
rza grzechowa; y:0g nie wieczneęspoży ża 
| palą. Zbawiciel = Jezus: tbardzó bołał 
kgdy na NE di wieczny ludzi nilrastzit, 
fy w tych boleściach umarly4 voto nie- 
p |żvwemi fię zadko. Q'iaka to męka? ia- 
"|xie u dręczenię. «na ferae:. „kochaiące! 
Wydał. fię z załemoferdeczriym nie na ie- 
<danym «m lenien pi(ma+S. to u Jeremia- 
U fza w Rozd, 6. w wierfzui29, ufiat miech, 
„A w.ogniu o zał „ołów , 'prożno: xlewacz 
„|-xlecał, Dla firafzeniatorki ludu niego feris- 
a doty: niteat p mafmucowy „zdumienie mię 
„zięła. dO naywy raźniey: w Pfal 29. 
„A w wierfzu+10. 10 Za pożytek: zę krwi mo- 
kę. 4 iey ig dy-zfiępuie do: fkażtniat;co za poty. 
stot tek i OA aN koropowania, krzy- 
rol żoewania; boleści, śmierci mołey, gdy 
| dodzie giną, å ging wiecznie? gdy tey 
krwi, która im „able być na zbawienie, 
zażywaią na „potępienie? qua 2/ł:utifitas 
3 " 
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in fanguine meo? Tę boleść zadała wola| 
Chryftufowa dufzy iego, że miłościwiej, 
ne | KG nie miała, aa 


taxi fagse ia 8 charitate wrowinichóń. 
Z tego wfzyftkiego weźmy zbawien-| 
ną uwagę.  Cbryfłus nam ciało-y du- 


fzę oddał, ciało przez męki zewnętrzne, | 


dufzę przez boleści wewnętrzne, nic 
nie bylo w JEzufie, coby nie było dla 
nas, y dla zbawienia nafzego. Chrże- 
Ścianinie uważ: czyli ty cały JEzufo= 


wym iefteś?.uważ: czyli nayfamprzodj 


oddałeś rozum JEzufowi? rozum twcy 
wykrętny, bo tyle krzywd bliźnim 

i Rozum twòy pyfzny bo wie- 
le o fobie rozumie. Rozum twòy nic- 
czylty, bo fię myslal fzpetnemi bawi, 
y zezwala na nie. Rozum twoóy pofą- 
dzałący, bo acz niewinnego pofądzi, po- 
tępi, BoG wie, takie bez ża igo de owo! 
du uloży «mniemanie. Rozum twóy| 
dworny, bo radby wiedzłał rzeczy, któ- 


re pod fekret podpadaią, albo których| 


wiadomość czyni kłótnie, y niezgody. 
Rożum twóy niewdzięczny, bo nie po | 
„znale 


[byto) 
Niet 
| 
| wzią 
| grzel 
| dwo 
zagi 
| kien 
| PYT 
| toso 
| ści: 
U 
twoi 
fowi 
wis 
ftatn 
dyś 
wał. 
fkic! 
for 
Zapt 
mo! 
tali 


| 


| O Bece Pańfkicy 158 
„znate dobrodzieyfiw Bofkich. Mufia- 
„ftes go lefzcze nie oddać JEzufowi; gdy- 
byś go bowiem oddał,.niebylby wy- 
|krgtny, bo JEzus profiość kocha. Nie 
|byłby pyfzny , bo - Jezus wzgardzony. 
Nie byłby lubieżny , bo. Jezus nayczyft- 
fzy. Nie byłby pofądzaiący „bo. Jezus 
wział na. fiebie ofobę grzefznika, aby 
grzefznik.nie był fądzony. Nie byłby 
dworny, bo -JEzus-ma cierniem. ulzy 
zagrodzone. . Nie bylby.. niewdzięczni- 
r” ER: E y r, . . 
kiem; bo:krzyż y śmierć podięta dla mi- 
łości nafzey. nauczyłaby go. wdzięczno- 
y go ę 


wèy OWEJ j ; ' 
A Uważ iefzcze:-czyli oddałeś pamięć 
„.„ | wolę. Jezufowi! pamięć oddana. JEZU- 


“| fowi niezapomina o żbawieniu włafnym; 
"| w twoiey. pamięci=interes -zbawienia o- 
'| tatni.. Zapomiałeś iuż podobno ,. kie- 
odj dyś fię fpowiadał, kiedyś kommuniko- 
ya wał.: Nie-pamiçtafz:nauk-kaznodzieye 
„| fkich, napominania, fpowiedniczych, nie 

f. fio razy przyobiecaney: życia: poprawy; 
cd zaprzątnąłeś głowę prożnością,: zniko+ 
"| mością, obrazkami, dawne towarzyftwa, 
I| tańce, obcowania, piłańftwa, niewftydy 
K4 przy- 


iP 
5 
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przypominaiącemi. 


{owi oddana zapomina uraz od nieprzy» | 
iaciol zadanych; twoia pamięć podnie- | kazi 
v tylka | 


ca zawfżć gniewy , zawziętości, 
Okazyj czeka, aby mściwe 
oddać mogła. 
dańa mna wzgląd na mękę ie 
czy oftąteczne , memorare no 
7.1. 40. twoła pamięć nie 
wiele razy w życiu o męce Chryltufa, 
6 śmierci, o piekle, o wieczności, o nie- 
bie pómyślila? podobno y razu. 
fiales więc ielzcze nie oddać „pamięci 
twoiey. JEzUfowi. 

„, Uważ iefzcze. czyli wołą twoię ma 
Jejus w [woim dziedzictwie, 


imay Ecclt 


wet zz WEĆ | 


Mu». 


| 


Pamięć Chryftulowi od> | 
O, Da rze- | 


wiem, iak| 


Szczęśli-. | 
wyś, ieżeli wola twoja nie ief poddan- 
ka namiętnościom, popędom ; ieżeli za | 


ż + > g . | 
światiem Ducha nayświętfzego rada i- | 
dzie; iezeli dofkonałe przykazań Bo- | 


fkich wykonanie przykazułe; ieżeli 
wizyftkie prawy fwoie do biogofła- 
wionego końca przez chwalebną pro- 
wadzi inteńcyą ; bo te f3 znaki dziedzi- 
ctwa Jezufowegó. Ale ach! rad nie 
tad przyznać mufifż: zę wola twoła ła- 
koma 


Pamięć -Chryftu-| kom 


Duc 
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koma, niepowściągliwa, Śl 


Ducha nayświęt(zego gardz 
kazai Bofkich nie żachowu 
dbuigca iatencyi dobręy. : 
fi być w dziedzictwie Jezofow ym. Coż 
mówić o ciałach wafzych Obrz 
jeżeli to fiş dzieje z 7 dał żą P nit pewniey- 
fzego , że tam nie JE: O we ciało. gdzie 
dulza nie liego. a będą ? łeżeli 
ciało.y. dufza r ; twemi moy 
JEeu | czyiemi 1 chyba dzie- 
dzićtwem s. Q.nowa. Jezufa mos 
iego. boleści! dałeś mi rozum sed: pa 
nie; abym cię poznawał, czemuż go ch 
nie oddaię ? Dałeś pam ięć „abym dobro- 
dzieyfiw 4: twoie rozpamiętywał, cze* 
muż ci iey nie oddaię? Dates mi wolą, 
abym cię kochał, czemuż ci iey nie od. 
daię? Dałeś całego. fiebie . dla maie, 
czemuż; ia całego fiebie nie oddsię ela 
ciebie? © głupi rozumie t'o: prożńa pa- 
mięci! o-Ślepa wele! o bydlęce ctało, Że 
wam fodkie iarzmo Jezufa moiego nie 
fmakuie. Jezu ukrzyżowany ! dzifiay 
oddaię, co:twego,„+oddaię. odkup'twóy» 
oddaię fzacunek krwi twoiey, wstęce 
twoie oddaię ciało y dufzę moię. Amen. 


KAZA- 


£<Ę9 
JE 


pfum couitraditiionetn: ść ne fa- 
AREIS. vefk is deficientes, ad Hebriizv.3 


jemeti 


„który takowe przeciwieńftwo 
7 pi yde y mowal | przec iw s fobie; a + 


72. Boże | tak fig-mylą częfto 
T eaii ią, Zawf zem ro- 
wę że.w pośrzodku mo- 
> „a niżeli na. brzegu; 
yw jem- morza niezgruntowa- 
r ią ftrafzny., brzeg poípolicie 
WE w młałkości fwoiey zbrodzony ; Śrzodek 

| mo- 
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morza ief, (że tak rzekę, ) kotłem, gdżie 
wfzyftka rozhukałych wód wre fwy- 
r t.: ` 

wola, brzeg wfzelkiey burzy ukró- 
ceniem, hic confringes tumentes, fluus 
T tuos; „job. 31. TI. Srzodek morza ieft 
| 

i 


polem, na k m wypadłe wiatry nay- 
ią „duż porywaią, iuż o- 
àa rzueaią, iuż o (kałę u- 
zczęśliwych. żeglaczów 


więcey do: 
krętem iak p 

| derzywfzy, 
>| włzach y nurtach topig; brzeg obrona 
od: ofłatniey zguby: Srzodek morza 
jet miefzkaniem ftrafzydeł, y wielory= 
bòw, które to- nie iednego: Jonafża po- 
chłoneły ; te furafzydła: brzegu fię bo- 
| ią. Dla tego rozumiałem. zawfze ,. że 
| daleko. ieft niebefpiecznieyfzy: frzodek 
| morza, niżeli brzeg: Ale o mnie za- 
| wiedzionego!  Przebyłem: mową nie" 
o | udolną gorzkie męki Zbawiciel moie- 
| go morze, y gdym-iuż do brzegu li 
| zbliżał, chwałaż Bocu !pomyślłłem fo- 
bie: minęły głębokie rany, przefzla o- 

| wych rózg, dyfcyplin nawałnica, zoftał 


je | fię zamną fup kamienny, gdybyto mor: 
Pa fka fkałfa; cierniowa korona, gdyby to 


remora idącemu okrętowi zagradzaiąca 
; dro- 


mojego, 
zbawienia nal(zego 
c ercach fluchacza, moieğo 
złożę ną fpoczynek. . Ale 0 iak fig mo» 
ie zawiodły myśli! wżdyć to. ła przy 
UB brzegu, do którego. oftatnim kaza» 

em dochodzę, na: wałność, iakiey w 
ESN morzu nie widziaiem, znaydnię, 
nawa!lność okrutną: bo chce. mi Z rąk 
JEJUJa wydrzeć, y zaowu wkrwawey 
gl;bokości zatopić. Tu fię tu nadzwy» 
e dą przepaści, tu Wizy- 
wy vola wre, tu Diby pie» 
kielne pokazują tę frafeydła. O brze- 
gu, iakom fię ciężko na tobie zawigdi! 

Dziwuiecie fię Chrześcianie mol rze- 
czy nadfpódziąney, bo niezwyczayney; 
przyznam lig wam, nie prędkobym 
fig- fam domyślił, co fiş to. dzieie, 
glybyim fobie nie przypomniał, com 
poczynaiąc drugą 'część kazań o męce 
Chryftutowey powiedział. Trolaka iek 
męka Cnryftufowa: iedna ciężka, druga 
eiężiza, trzecia naycięźfzą, O pierwizey 
y dru- 


| © 


y zeliście ; otożto ta tr 


<7/ 
R 


y drugiey tuż 
cia nayciężfza. Vfzyłtkie burze, Da* 


wałności , niebefpieczeńftw: 
Jezufowi moiemu wzbudzę dz ifia; 
le pytacie fię z markotności 
ta męka wzięt: 
nieważ iuż Jerozolima okrucieńłtwa 
fwoie RE czyła, y nafyciła? *Zkąd 


CI 
— 
> 
n 


r 


2 kt EH wy Zea sf 


viad] EZUS przewidź 

udafz wydać na aeti, gdy fig wlzy- 
w zgromadzii: oł 
iell tu edén między wami, który wię wyda. 


Matth. 26: v. 21. Zmiętzak fe na to A- 


poftołowie, zaraz Piotr py 
nunguid ego RAR ine? czynie ia Panie ? 
toż famo Jędr: J ] 
ego , nunquid '€ 
dafz: ninquid eg ; 
czycielu ? odpowiedział mu. Chryftus: 
żu dixifti, ty mowiśz. Coś podobnego 
w dzilieyfzych dziele fig okeliczno- 
ściach. Ja powiedziałem: Że miJE<u'a 
na nayokrutnieyfzą dali mękę; 2 
ty Chrześcianinie pytafz: kto wynależcą 
tey męki? odpowiadam ci zCi ayftufem* 

te 


La 
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tu dixifli, ty fam iefteś tym okrutnikiem. 
Że ci fprawiediiwie to zadaię, gotowem 
przed obliczem Słuchacza moiego do- 
wieść tey prawdy: żeChrześcianie kato- 
licy wieków teraznieyfzych bez porów» 
nania żadnego. ciężey dręczą, katuią 
Zbawiciela Jezufa, -á niżeli go męczyła 
Jerozolima. Qui dedijtiwelle „da perficere! 
Boże łafkawy , któryś pozwolił niego- 
dnym uftom moim o*męce Syna twoie- 
go mówić, day łafkę do kończenia. Do- 
pomoż biogófławieńftwem ku-więkfzey 
chwale Bófkiey, =y ku*pożytkowi dufz 
niepokalanie poczęta <Panno,y-bcleiąca 
pod krzyżem Matko, 

Pewien' byłem, że Jerozolima*okru- 
tna na Wfchodzie flońca leży, tik mi po- 
kazowały*mappy. na ktorych świat ca- 
ły odryfowany , tak-mię'uczyli dzieio- 
pifowie tak ci, którzy-cudzych'kraiów 
widzenie opowiadali. "Wfzakże'gdyby 
fię kto dzifiay fpytał : gdzie leżysokru - 
tna na JEezufa Jerozolima? powiedział- 
bym, że ieft wfzędzie,*w Europie, A- 
fryce, Azyi, Ameryce; ieftnatym y 
na nowym Świecie; u nas, sy którzy 


*micach , dóma 


"Ynaczę. Bie: Ć Es fanów? byłe 


-€żylo; 
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rpod nami miefzkaią ; na wfchodzłie, za- 
chodzie; pofudni iu, painocy: we wizy 
Rkich-króleftwach, Repo) ych, 


w MAREA miaftach, 
wfiach, osz ch, wpa 
ch chatach ; 


fa Jeroz diina. -Zeby 
f fłuchacze; co mówię 
aibo zuchwalitwem nie zdało, p AA 


1 fię z przedfigwzięcia 


dziwem, 


alha 
9 GIUU 


cie, nieci w ytlu- 
wje- 
rozolimie, 
JEźu (0%ą 2yil 
Starfzeńfki, potpóiftwa, Sędziego „y ka- 
tow. 


Apo'tolki, 


Apoftoli- Judafz -JEzufaprzedał ; 
kapłani y Far ryzeafzowie na życie na- 
ftępowali; pofpóllh wo ofkarzało, świad- 
Piłat  niefprawiedliwy wyrok 
podpifał ; kaci biczowali, koronowali, 
krzyżowaiji, zabiłi. Otoż macie dep 
zolimę za Jerozolimę; to wfzyftko, co- 
kolwiek pięć ftanów wyliczonych kon- 
dycyi ludzkich Zbawłcielowi 'moiemu 
wy- 
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wyrządżałó, to wfzyftko ledwó nie 
wf ed zie grzefznicy potawiaią, 

Coif bowiem 6hi, kedrzy fie pięknie 
na pozór bliźniemu pokazuią,*4 zemie; 
miefzczerość, pragnienie fortuny w feri 
cu: fwoóim ze alzowie JE7U(a cd- 

aty: Co oni, którzy Świętokradzko 
do ciała JEzufowego syf ępuią ? Juda: 


fzowie ii czyniący: Go ont; 
kitor w utaione w SxKRAMERCYK, * Ciad 
ło JBzufowe żydem przedaią? co oni, 


ktorzy Ho fti- poświęconey na czary 


zażywaią? co' owi lubieżni, kte rzy za 
moment przemiiałącey rozkofzy łafkę 


poświęcaiącą tracą? Judafzowie Jezufa 
przedaiący. Co oni, którzy ok for- 
tuny-z życiem, wydzieratą, innym rze 
czy taiemnie bi org? Jad CAREA łakow 
sni, Judąfzowie złodzieie; fur erat, - Al* 


boż; mało iefżeze takich , którzy: z ka= 


planami. z Faryzeufzami, z Starfzeńftweńy 


pa życie Jeżufowe nafiępuią? Naftęs 
pułecie Panowie, którzy do wykona” 


nia” grzechu iakiegor flug fwoich-zaży* 


wacie „ rozkazuiecie; namrawiacie, Naa 


figpuiecie: gofpodarze , którzy "czeladzi 
dni 
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dni czci Bofkiey poświęcone, mogącą 
fię odłożyć na inny czas pracą gwałcić 
każecie. Nafiępuiecie Rodzice gorizą- 
cy dziatki wafze albo przez złe oby- 
czaie, albo przez fzpary patrzenia zby- 
teczne, albo przez nie oddalenie okazyi, 
w których fię młodość prędko zepfuć 
może. Nafłępuiecie zwierzchność ma- 
iący, pod grzechem obowiązani do 
czułości, aby poddani wafi przeciwko 
prawom Bofkim y łudzkim niewykra- 
czali, ieżeliście tey czułości zanłedbali ; 
coż dopiero, ieżeli poddanym wafzym 
do obrazy Boca pochóp, pomoc, daie- 
cie alboli niegodziwie z niemi wfpół 
działacie? Naftępuiecie zazdrofni, kto” 
rzy radzibyście wfzyfiko pochłonęli, co 
inni maią; a co wy macie, żeby nikś 
nie miał. 

Znaydzie fię iefzcze wielu, ktorzy 
należą do pofpolftwa ofkarzającego Jx- 
zufa przed Pilatem, albo Barabbafza nad 
Jezufa przenofzącego; do pierwfzych 
należą, ktorzy między  przyiaciolmi 
niezgody fieią , fałfzywe Świadectwa da= 

L ią, 
X Balfama Przygod: Tam; VIL. 
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ią , w małżeńftwie plotki czynią , y dlu- 


go ciche, zgodne małzeńftwo , gdyby | 


niebo, w piekło zamieniatą; którzy ie- 
fzcze przez fałfze, klamiitwa, wykręty, 
oczywiftey niecnoty bronia, złość przez 
machiawelfiwo niewinnością czynią. 
Należą do drugich ci, którzy gdy im 


z iedney firony czart pokufę g, zdrugiey | 


ftrony zakaz Bofki ftawi fumnienie, oni 


gardząc JEezufem,4 za pokufą idąc, | 


r 


Jezufa przenofzą , wolą, obieraią; tak 
mówi Origines. * Nie zbywa y'na tych, 
którzy z Piłatem niefprawiedliwy wyrok 
śmierci na Jej 
go bowiem ieft: dla względu potępłać 
niewinnego, zachwałać radę złą, y Z 

krzywdą ludzką ziączoną, podtakiwać 
pochlebnie inaczey fądząc, za punkt ho- 
noru wziąć, aby Wet za wet mściwe 
oddać, dla znikomey przyiaźni , albo dla 


glupiey boiaźni: cnoty, fprawiedliwo- | 


ci, Boca odftąpić , ieżeli nie pifać wy- 
roku okrutney śmierci na Jezufa? O 
iak wielu takich niefzczęśliwy wzgląd 
ludzki uważaiących napatrzyć LA iuź 
a- 


jfa podpifuią, co'infze- | 


-w ten czas łotra, piekielnego czarta nad | 
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dawno napifał Xawery Apoftół 2 Jodyi: 
w tych podziemnych krałach ledwo nie- 
wfzyfcy bałwana tego fzanuią, który 
fie nazywa: guid dicent? 4 co pow jedza? 
O iak wielu wfzędzie ten bal iwan od- 
ciągnął! Naprzykład: ten chce uni- 
knąć od złego BET a; ten rad 
milczy na fzpetne rozmowy ; ten fię na 
krzywdę ludzką pifać z innemi zbrania; 
ten na piiańftwo, na potwarz, na zgor- 
fzenie nie pozwała; coż fię dziełe? oto 
mu fię ukazuie przeklęte bałwanifko : 
guid dicent? co powiedzą? oto cię na- 
zwą odludkiem., Świętofzkiem, nieby= 
walcem, nie do towarzyftwa, nie do 
pożycia; y tym ułudzony : noñ eris ami- 
cus tafaris, „Joan. 19. v. 12. bezrozum* 
nie przeciwko BoGu , przeciwko Zba- 
wicielowi fwoiemu z Piłatem fig piize. 
A otych, którzy. z katami morduią, 
y zabiiaią Jezufa co mowić? ieżeli ko. 
go, tych naywięcey. Pięć fet katow 
Jerozolima liczyła: wieków nafzych ra= 
chować milliony okrutników na JEzu= 
fa; ś ci fami fą w podziale fwoim wie- 
łoracy: iedni JEzufa biczułą , iak mówi 
La Bre: 
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Prorok: iniquitas: furrexit in virga impi- 
etatir. Ezech. 7. v. T1, oto nieprawość 
fala fig biczem; y ci fą lubieżni albo 
przez cudzołóftwo , albo przez kaziro- 
dztwo , albo przez Świętokraćtwo , albo 
innym iakimkolwiek wfzetecznym fpo- 
fobem. Jani JEzufa cierniem koronu- 
są, iak uważył Hilary S. ef peccatorum 
aculeus in fpinis, maią fwoie kolce grze- 
chy; y ci fą, którzy fię myślami py- 
fznemi, nieczyftemi, zazdrofnemi, po-= 
fądzaiącemi, fakomemł , mściwemi do» 
browolnie bawią. Tacy ludzie, mówi 
Auguftyn S. fą ieżami pelnemi oftrych 
na fktonie Jezufowe kolców. < Jnni 
fię zJEzufa naygrawaią , fzydzą , trzci- 
nę w ręce daig, wpurpurę fzyderfką 
ftroią; y tacy fq, którzy z nauk kazno- 


nania Spowiedniczego, z grzechów fię 
chwalą, y plaąfałą, exultant in rebus peffi = 


pop 
fwo 
krz) 
pii 
Bert 
mic 
ię m 
weg 
ich. 
3u 

ciei 


wi 


pien 
| | 


fznit 
nili, 


fiali. 


| Stari 
dzieyfkich fzydzą , Śmieią fig znapomi- | 6 


mis Próv. 2. v. 14. Jnni Ciężki krzyź | 


na ramie Chryftufowe wkładaią, iniqui- 
tates fuper onus gravate funt, Pfal. 37.05. 
nieprawość nad wfzyftkie ciężary cię- 
fzą lię Rala; taci fa, którzy bez żadney 
port 


fądzi 
la. 

wile 
abiit 
kwi; 
nęla 
b (k 
ZNO% 
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poprawy. brną wzbrodnie, y w złości 
fwoiey rozpaczaią. . Jnni przybiłaią do 
krzyża Zbawiciela, clavi perforantes funt 


0» AE „M 
ho | peccata, gwoździe fa grzechy, mówi 
n Bernard S. y tacy fą, którzy w nadzieię 
ią miłofierdzia Bofkiego grzefzą, w nadzie- 


ię rąk przybitych Sędziego fprawiedli- 
wego befpiecznemi fa w ziościach fwo* 
ich. : Jani nakoniec Jezufa na krzy- 
| żu zoftawuię; y tacy fg, ktorzy nie (ą- 
f cierpliwemi, niechcą pomagać JEzufo- 
|wi krzyża ale w naymnieyfzym utra- 


', | pieniu przeklinaią, złorzeczą, blużnią. 
s Widzicie naymilfi moi, oto grze- 


fznicy. Jerozolimę za Jerozolimę uczy- 
| nili, Jerozolimę po całym Świecie roz- 
| ali. . Przedaią z Judafzem, naftępuią z 
Starfzeńftwem , ofkarzaią z pofpolftwem, 
fądzą z Piłaterm, dręczą z katami Jezu- 
lía. - Jakem. fię ciężko zawiódł! Mo- 
‘| witem fobie: jam hyems tranliit, imber 
| abiit, Cant. 2.v. rr. minęta zima, która mi 
kwiat Nazarańfki Jezufa zwarzyła, mi- 
nęła krwawa burza, ktora mi Zbawicie- 
"|ła (kołatała; á oto widzę móy Jezu, że 
tej | znowu do Jerozolimy idziefz, ecte aften» 
kJ L 3 dimus 
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dimus Jerofolimam, Luc. 18. abyś był 
powtóre zmęczony, y zabity. Q Sa 
nafza! o niedolo Jezufowa! Wizakże, 
wierzcie mi, mnieybym nad AK 
moim bolal, giyby mu to y tak grze- 
fznicy RB 0 y iak okrutna zada: 
wała W A Ależ bo ta Jerozo- 
lima, która ieft w mas, da aleko ieft okru- 
tnieyfza, bez porównania bolłefnieyfza 
Jezufowi, a niżeli tamta była, w którey 
dla zbawienia naleego smart. Profzę 
was. bądźcie mi tu ię dziami, a ia rzecz, 
którą przedíi > tątem, w moim zdaniu, 
iaśniey nad fk 


ńce ukazać poczynam. 
Sami przyznać halel , że rozdraźnio- 
> boli, rozdarta blizna 
ol fiłue zone ciało y do~ 
knąć ie nie da; ; Jezufa moiego żydzi 
zranili, zmęczyłi, ftlukli, (że tak rzekę) 
na miazgę. My przez grzechy nalze 
też fame rany draźniemy, sa zna- 
wu rozdzieramy, ftłuczone ciało iego 
biiemy. Zydzi męczyli, my fię paftwie- 
my ; żydzi zadali boleść, my boleści nad 


na rana cię 


boleści dodał fuper dolorem vulne- 


rum meorum a 
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Sadźcie(z, kto tu okrutnieyfzy na Je- 
zula? 

Tomanas bardziey przerazić y zwią” 


| zać na rozumie,.że wkażdym grzechu 


nafzym zamyka fię wfzyftkiego. prze- 
śladowania Jerozolimfktego. okrucień- 


| ftwo, y cała zupelnie męka Jezulowa. 


Zdradził Judafz Jezufa, ale na niego nie 
naftępował; naftępowała ftarfzyzna , ale 
go nie ofkarzyła; ofkarzyło pofpólftwo, 
ale go „nie. fądziło nie _potępłalo. na 
śmierć; Sądził Piłat, ale;nie męczył; 
męczyli kaci, ale nie fkarzyli, nie (ądzi« 
M.. Zaś każdy grzech=śmiertelny tego 
wfzyftkiego. razem. nad JEzufem doka- 
zuie. Z Judaízem go przedaie, bo woli 
momentalną. rozkofz zakazaną, aniżeli 
Jezufa.. Z ftarfzemi nienawidzi władzy 
w Chryftufie Bofkiey, bo . nienawidzi 
fprawiedliwości, która grzefznika potę- 
pia; Wfzechmocności , która go na 
wieki między pożaramł nieśmiertelnego 
zachowuię. Z pofpólftwem Barabbafza 
przenofi nad JEzufa, bo raczey podu- 
{zczenia czartowfkiego, á niżeli na- 
tchnienia Jezufowego flucha.: Sądzi 4 
L 4 Pila- 
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Piłatem, bó go drugi raz na krzyż fka- 
zule, rurfum crucifigentes, mówł Paweł 
S. ad Hebr. 16. v. 6. Dręczy z katami, bo 
ieft razem y biczem y cierniem, y gwo- 
źdzmi, y wyfzydzeniem, iakom wyżey 
namienił, Każdy zgoła w fzczegulno- 
Šci grzech nafż Śmiertelny left zebraniem 
prześladowania, y całym okrucieńftwem 
Jerozolimfkim.  Wnieścież fobie, że 
ile razy katolik na grzech fię odważa, ty- 
le razy całą JEzufową powtarza mękę; 
niechże fię 1o razy odważy, 10 razy 
tak iak Jerozolima Caryftufa zmęczy. 
Ta iednak rożność będzie między iego 
y Jerozolimfką męką, że Jerozolima nie 
razem wfzyftko, ale różnych czafów,y 
to rożne w fzczegulności zadawała bo- 
leści, on zaśte wfzyftkie iednegoż cza- 
fu wiedney niecnotliwey (prawie popel- 
nia. Zbierzmyż te wfzyftkie grzechy , 
które tu naprzykład w Krakowie; wfzy« 
ftkie, ktore w Polfzcze; wfzyftkie, któ- 
re po całym Świecie dzieią fię; o iak 
wiele nillionów millionów, ( ty fam JE: 
zu przenikafz, któryś wlzyfikie profzki 
ienime , wfzyftkie piafki  morfkie, 
wfzy- 


| 
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wfzyftkie liścia drzewne porachował, ) 
jak wiele mak okrutnych, a w Każdym 


| pojedynczym grzechu całych ponofić 


muńifz ! 

Wfzakże, ieżelt fzczerością Apoftot- 
fką mowię, wyżnać mufzę: że bardziey 
to nas: iefzcze ftrafzyć, y na „rozumie 
wiązać powinno, co mówi Paweł S. ad 
Rom. 2. v: 1. inexcufabilis es o homo, nie 
mafz wymówki człowiecze.  Jerozo- 
lima może fig niewiadomością wymó< 
wić przed Sędzią Bogiem, że Jezufa 
zamęczyła; ty nie możefz. Judafz prze- 
dał JEżufa, ale nie wierzył, żeby był 
Bogiem- prawym, iak wielu naucza; A 
chociaż on widział cuda ,ęktóre JEZUS 
władzą Bofką fprawował, ztych fa- 
mych acz głupie uroił mniemanie: cho- 
ciaż go wydam w ręce nieprzyiacielikie, 
wfzechmogącym ieft , może fię uwolnić 
od śmierct, tak fię iuż raz wolnym u- 
czynił y befpiecznym od ukamienowa- 
nia; może iefzcze cud iaki uczynić, y 
tym zawifne fobie zmiękczyć ferca ; y 
dla tego to pofirzegifzy Judafz, że fię 
zawiódł na mniemaniu fwoim, że JE- 
ZUS 


Ga 


SATIE 
AĄATIK 
r 


frel 
ire 


E na Starfi 
nafiępow ali ROA 


inieli Proro 
bali fię, AB 
dami niezlicz 
madziw(. ży, 
zał prolioty 
towania; } e, aby: obrząd= 
a. flarego zakonu nie zniófł, 

rego onł całym fercem przylgnę- 
li; y dobrze fię przy nim mieli. 


'wo domagało. fię, wyroku 
Ezufowey, ale włeciefz „co ro- 
o Jezufie? iedni go fądzili ʻE- 
rudzi. le eremiafzem, inni Pro- 


li Elam alii Feremiam , Gut u- 


t 
num ex Prophetis, Matth. 16, a chociaż pra: 
wie uiltawicznie.patrzyli na cuda, iedni 
Mis 24 i „Bógo. udzielił Wfze- 
ka iak innym „Proro- 
atwarz ai że mocą 
uda fpt awuie > in principe 
damoniorum eicit demonia. 


| wi 
| 
| nie 
| SCi 
Po 
ro 
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dzia Piłat ofądził na śmierć JEezufa, ale 


ie wiedział Pro- 


| on był poganinem, ale z 
roków, pifma, nie fiyfzał o A 
ale ofądził ofkarzonego od cal i 
go narodu, ałe mu o wzgląd Cefartki 
chodziło, żeby go wnim nie zruino= 
wali żydzi, iako 
fi. Uznał wprawt 
a= | kże iak człowieka, nie jak Baca pote- 
il? Mordowali, dręczyli kaci JEzuła, 
im Starfzyzna żydowfka 


wielu mnym poczyni- 
e niewinnego, wfza- 


4 bo czynili, co 

IU kazała, 4 chociażby nie powitani byli 
lę- go czynić przeciwko BoGu , rozumielł 
iednak, że Jezus był proftego cieśli Sy- 
u | nem, że byi opoiem, buntownikiem , 
o | czarnokfiężnikiem; takie potwarzy na Je 
E» zvla wkiadano, a proftota łacno uwie- 
Jerozolima niby po- 
Judafza wyma- 


te- 
Łe 


o- | rzy. Zgoła cała 
u | zorną ma wymowkę. 
| wia łazomftwo z niedowiarftwem ; Star: 
| fzych bołaźń zzłym o Jezufie rozumie- 


e. | niem; pofpólltwo. proftota zzawzięto- 

os | ścią; Piłata niefprawiedliwość z ślepot 
! 1%, : A l 

a | Pogańfką; katów pofłufzeńftwo znie- 


ve |  roftropnością; wfzyftkich gruba niewia- 
|  domość; wfzakże fam ich Pawel S. nie- 
wia” 


173 # ge HEA BT: 
wiadomością wymawia Si enim. fiivif- 
f 


fent, nunquam 50; HINN. 4 


Jónt, 1. Cor. 2. v. 9. gdyb 


Orte crucifix if> 

y byli żydzł 
dowodnie wiedzieli , ni glyby P 
chwały nie kiżyżow AI Sdm nawet 
Chryftus iuż konalac, na wymówk 
nieprzyjaciół fwoich te y przyczyny di 
Oyca przedwiec znego zaż Żył: Luc. 33, 
Qycze odpuść ! nefciunt , quid 


nie wiedzą, co czynią. 


= 
(0 


faciunt, bo 


Nie będziefz , nie będziefz miał przed 
Sędzią Bo tem 


1 tey wymówki katoliku, 
inexcufabilis es o homo Fnte b 
wymówki: quia. cum cognovi fint Deum, 

] ; ificaverunt. Słowa Pa- 
gdyś poznał 
bchodziłeś fig. 
Bogiem , że ieft 
) e ieft Sędzią 
> bo cię tego uczemy Kaznodzie= 
ié, woła my, å u olamy do ufłania fiły 
głofu: abyś kochat Boca, był wdzie- 
czen Ok a: lęk 
go ~ COŻ na 


-„Af-p 
-ad Kom. I 


> Ni 


al fig Sędzie- 
2 Oto przy tak wielkiey 
PRE y PPR rozumu two- 
tego odważafz fię na grzechy ciężkie 

Śmiet- 


ka 


m oa 


pee Pań/kiey BAB 

Śmiertelne, odważafz fię bez żadney 
poprawy; y tym złośliwiey okrutniey 
to wfzyftko zadaiefz JEzufowi, czym 
| go katowała Jerozolima, im z więkfzą 
í Mówi Ber- 


wiadomością 


$ T oj A> F: g4: 
batolikow mu zadane, a MSN 


ktorzy nie miec 


'e 
IC 


iefz paftwić fię nad JEzyfem? a Żadnego 
pozoru, y owfzem podobieńftwa . wy- 
,, | mówki nie maiz. 

| Wiem ia, bo mię Proro«x naucza: że 
y naywiękfi grzefznicy chociaż “ich 
fumnienie, yoczywiftość prawdy prze- 
Świadcza; przecięż onł całey ufilności 
przykładają ad excufandas exwcufatiónes 
in pectatis Pfal. 140.U. Ą. aby iakim ko- 
lorem,pozorem, przyczyną; którey ża- 
dney zdrowey mieć nie mogą, fzCze- 


kaiącemu fumnieniówi mogli zatkać 
, gębę. Dobrze, dobrze, fzukaycie 'źlł 
| katolicy wymówek , iakich możecie, 
dla których Jazufa męczycie, obaczy” 


Cica 
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cie, czyli przed Sę dzią Bogiem ważyć | 


at lą. A tym czafem odpowi iedźcie mł 

a to: kto bardziey cierpi, czyli ten, ktò- 
as fię dobr rowolnie na męki podaie? 
czyli ten, którego poniewolnego fka- 


| zułą na męki? rozum odpowiedzieć ka- 


że: Że ten mniey cierpi, który famo- 


chcąc cierpi. Lżey było Kurcyufzowi 
' Rzymfkiemu, że fam w przepaść fkoczył, 
' chcąc dobro Oyczyzny utrzymać, 4 ni- 


želi żeby go z'przymufu wrzucono. 
Liey Scewoli, że {am fobie a t rękę, 
4 niżeli żeby poniewolnie pa lono. Liey 
polfkiernu Nowinie, że fam fobie uciął 
nogę, aby z niewoli wodza uwolnił; 4 
niżeli zeby mu ią niechcgcemu odcina- 
no. tarkować fię iefzcze ztąd mo- 
Żem, że człowiek do umartwienia fkłon- 
ny, rad włofiennicę, karaceny, pafki że- 
lazne nofi, dyfcypliny do krwi czyni, 
ani farknie na to; czemu? bo tego fam 
chce. Niechżeby na delikata Światowe- 
go włofiennicę albo. karaceny włożo- 
no, rozumiałby, że iuż Śmiertelne przy- 
krości na niego przychodzą; czemu? 
bo poniewolny 'do tego. 

A gdyż 


wan 


1 
OdW 


ia ipfi 
do Piłata 


dana. <) 
ASS 5 
bie kładę 
sze, Prz 
miefą : że JEZUS ; 
y "śmierć 


mufu za naród ludzki mękę 
podeymowai.  Przeciwnymn fpofobem 
ce męki, które grzefzniku 'JEzufowi 


przez grzechy twcie zadałefz, fą ponie- 
wolne, iako fig SA przez Proroka „j/a. 
|- 43. v. 24. ferdire me fecifti in peccatis: úcty- 

niłeś mię ies voluik w grzechach 
twoich. * Auguftyn zaś S. w ofabie -JE- 
zufa' mówi a psyc ux peccatorum, im 
gua invitus pendeo, Đnieznośni eT ieft 
krzyż ten, na córy mię grzefźnicy wbi= 
iaią , 
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iaig, bo poniewolnie na nim wifieć mu- 
fzę. Od kogoż więc zadana Jezufowi 


męka okrutnieyfza będzie? od żydów? | 
czyli od złych katolików? od żydów | 


zadaną chętnie przyimował Jezus; od 


złych katolików zadaney niechce przyi- 

mować, a ieżeli przyimuie, poniewol- | 
nie przyłmuie. Od żydów zadaną fło- | 
dził koniec zbawienia ludzkiego, kto- | 


rego, Jezus fzukał, y pragnął: od ka- 


tolików zadaną zaoftrza pewne grze: | 


fzących potępienie. Od żydów zada- 
mą miłość w fercu JEzufowym: pałaią- 
ca miarkowała, ktora naytrudnieyfze, 
nayprzykrfzey(ze rzeczy łacnemi, miłe: 
mi czyni; łako. to widziemy w Jakubie, 
który fiedm lat - odflużywfzy, drugie 
fiedm lat flużyć Labamowi odważył fię, 
byle Racheli, którą ułubił, mogł za żonę 
doftać; y powiada Pifmo S. że mu fięte 
czternaście lat krótkim czafem zdawa- 


ły; od katolików zaś mękę zadaną gniew | 
Bofki obciąża, bo miłości przyiaciel- | 
fkiey ku temu Bog mieć nie może, który | 


przez grzech Boca nienawidzi. Qd ko- 
goż więc zadana męka JEzufowi okrut- 
niey= 


PB 2 
5 


| 
uf 
wi | 
wał 


| pokazania 
| Swiadczył Jezus wiele żydom, obcho- 
| dząc wfie ich y Miafteczka, a wfzędzie 
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nieyfza? iawna rzecz, że od katolików. 
Ale choćbym żadnych innych przy- 
czyn przecwko wam gizefżnicy nie 
miał: czyhbż komu niewdzięczność za 
dobrodzieyftwa JEsufowe ( która w 
fercach wafzych mięfzka, y iak owo 


wi biło: video aliam legem in membris 
is, repugnanttm legi mintis wee, ad Kom: 


mit» 
dzę infze prawo: w człon- 
1 fprzeciwaaiące fię prawu u- 
fiu mego; tak ona na hańbę wafzę; 
zgubę wieczną naftępu- 
czyliż ta (ama, mowię niewdzię- 


D 
© 
Sa 
5 
© 
5 


dobrze czyniąc, pertranfiit benefaciendo 
48. 10. v. 38. ztym wfzyftkim oni go 
zabili, bo rozumieli, że to nie z mitości 
czynił, ale raczey, żeby przez te dobro- 
dzieyftwa nazbierawfzy fobie ludzi wie- 
le, odebrał Króleftwo żydowfkie; dla 
tego zwali go buntownikiem, przeci: 
M wni- 
X.Balfame przygodne Tom FA. 
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wnikiem Cefarzowi. Nawet w rzeczy | pcz 
nayprzedniey [zey błądzili; naywiękfzym 
dobrodzieyftwem od JEzufa. Jerozolimie fwa 
w yświadczonym była męka iego yhy 
śmierć dla zbawienia ludzkiego podięta, |s 
oni o tym nie wiedzieli, mękę za karę, |; 
y za hańbę JEzulowi nażnaczoną „a nie | ale 
za dobrodzieyftwo fobie wyświaiczone | 
poczytywali. Nie wymawiam ich zu-| 
pełnie od niewdzięczności , byli nie-| 
wdzięcznikami , ale nie naywięk(zemi, | 
bo im ta niewdzięczność umnieyfza wi-| ; 
ny, zwłafzcza że (ilem uważał) z tych, | 
którym Jezusiaką wyświadczył łafkę,| Syr 
żaden fię do męki iego nie przyłożył, 
wyiąwfzy iednego Malchufa, który po-| 
liczek Zbawicielowi wyciął. | 

O iak daleko, owfzem iak bez poró-| 
wnania więkfza niewdzięczność katoli- 
ków złych przeciwko JEzufowi! Wie- 
dzą o tym dobrze, że cokolwiek im JE-| 4 
zus dobrze uczynił, wfzyftko to z mi-| 
łości pochodziło ku narodowi ludzkie-| 
mu; wiedzą yo tym, Że Śmierć JEzu-| 
fowa byla nay więkfzy jm dobrodziey-| ,„ 
ftwem; przecięż niewdzięcznicy nie- 
chcąc 


| 


u R 


a 


> 
= 
ry 
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czy chcąc miłości za'miłość oddać, nie- 


Í 

wa chcąc dobrodzieyftwa za dobrodziey- 
fwa wyświadczyć, przez grzechy cię- 
WS | żkie porywaią fię na JEzUfa, aby go 
are CZY y gdyby to tak fię porywalł, 

©]iak Jerozolima W kp Malchufie , 
sd ale porywaią fie na JEzufa wtyfiącach, 
one] milionach grzefzników. Któż wyrazi: 
ka eta niewdzięczność ferce JEZ uf owe 
| "|rant? Co rozumiecie, gdy by wafz 
| 


przyiaciel; więcey mówię: gdyby wafz 
klient wielkiemi dobrodzieyftw; 
wiązany; więcey mówię: j 
SIA któregoście pielęgnowali, 
wali, na wychowanie nakładali, 
|go życia abyście od śmierci obronili, 
| włafne życie nar rek AE eńftwo Śmier= 
|:ci -podaliście: gdyby ten = przeciwko 
| wam Rodzicom ku zgubie wafzey czy- 
| nil zafadzki, gdyby na ży e wafze na- 
"| ftępował, żeby was włafną ręką zabiiał, 
czyliżby fię ferce w afze na taką niles 
| wdzięczność nie kra aiało od żalu? 
poea tego Juliufz Cezarz, 
który dwadzieścia: ran cierpliwie po- 
niofifzy od ię peagta ciał fwoich , gdy 
M 2 zpu: 
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z puginałem zapędził fię do niego Bru- 

tus Syn iego przyfpofobiony, tu wy- 

trzymać nie mógł , na oftatnie zdobył 

fię Rowa: € tu Brute contra me? y ty 

Synu przeciwko mnie? Doznał tego 

jefzcze Dawid: ten przybywfzy do mia- 

fa Bacharim, gdy Semei ‘Syn Gerego 

wypadł przeciwko niemu, x cokolwiek 

mógł zniewag, obelg, wzgardy razem 

z kamienmi na: Króla miórat, wytrzy- 

mał to wfzyftko cierpliwie Król, y 

chcącym fię ułąć o fwoy honor, uymo- 

wać fię zakazał. Coż za przyczyna cier- 

pliwości? Filius egrejjus de utero med, Jul. 

yit animam meam ; 2. Reg. 16. vza1r. daycie 

nieprzyiaciołom” mółm' pokóy , ochło- | 
dą zdaią mi fię być urazy od nich, gdy | 
tę boleść uważam, że Syn móy włafny 

Abfalon, który życie wziął odemnie, 

quaerit animam mtam ; fzuka mię na 

Śmierć. Ach katolicy! ach grzefznicy ! | 
ach Synowie JEzufówi! ktorych przez 

mękę fwołę Zbawiciel Jezus odrodził | p 
na żywot wieczny, iak'na was nayu- 
kochańfzy Oyciec wafz bóleć mufi, kie- 
dy przez każdy grzech Śmiertelny fzu- 

kacie 
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u |kacie go na zabóyftwo, na krzyż, na 
y- |zatracenie , Filius quærit animam meam! 
ył | Wierzcie mi ta niewdzięczność ieft cięż= 
ty|fza Jezufowi nad wfżyftkie Jerozolim- 
go | fkie męki, bo Jerozolimfcy kaci nie 
ja- | byli iefzcze Synami Jezufowemi; wfzak« 
gofże Jezus żyiąc między niemi nie fpeł- 
ek | nit. był iefzcze dzieła zbawiennego, a 
mf tym famym nie odrodził ich iefzcze na 
- | żywot wieczny. Was, was grzefznicy 
odrodził "zupełnie, a wy Qyca nayuko- 
chańfzego na Śmierć. fzukacie , filius 
qucrit; animam Meam. O tyrenko nie- 
wdzięczności | 

Spodziewałem fię tego naymilfi Stu- 
chacze moi! iż figę odezwie grzefznik, 
mówiąc: piękna bayka, czyliż nie zbyć 
wymyślne Kaznodziei wyrażenie? JE- 
żus. „od grzefzników cierpi ;. wfzakże 
wiara katolicka uczy: żepo zmartwych- 


na 

cy! | wftaniu Jezus ftat fię niecierpiętliwym, 
zeż | impo/fibilis, śmierci niepodpadaiącym, am- 
dził | plius non moritur, ad Rom: 6. v.9. Mamże 


wierzyć , że przez. grzechy moie biczu- 
ię, krzyżuię, zabiiam JEzufa? bayka, 
bayka,y daremny poftrach. Stóy, ftoy 
M 3 ieno 


102 

ieno 

ciężay ! 
chcelz 

wę twoię < 
od wfz y fki 
Bili oñ 


iaceo 
igcego, 


p: e sęk ZLEĆ: ¢ A x 
go; pili na JBzuła umierarącego, 
ĄCE 
r 4 * 


iefz na Ji 


[2; ale: to ieh rozu- 


1 S. Qyców 


że 


| 
| 


| 
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że gdyby dano mu obierać z iedney 

firony , aby albo człowiek grzech cięe 

żki popełnił, albo żeby z drugiey ftro- 

ny powtórnie cierpiał Jezus wfzyftkie 
męki. Jerozolimfkie ; tedyby JEzus na 
fetne , tyfigczne , milionowe mąk wfzy- 
fikich powtórzenie chętnie odważył fię, 
byle tylko grzechu nie było. ¥ to to 
jelt, co na wielu mieyfcach pifmo S. po- 
wiada, czego "Tomafz S. naucza, co fam 
Jezus. chciał utwierdzić , gdy fię grze- 
fznikom iv} wpoftaci zbiczowanego, 
już. ukoronowanego, iuż ukrzyżowane- 


go pokazywał. 

Ale-na co. włele żgrzefznikiem? iuż to 
toftatnia, gdzie grzefznik albo z Kazno- 
dzielą albo z fpowiednikiem w fprzecz- 
ki wchodzi. Raczey zakończmy mo 
wę ffowami Jeremiafza: convertere, con~ 
vertere Jerufalem ad Dominum Deum tu- 
um. nawròć fię Jerozolimo Chrześciań- 
fka do Boca twoiego. "Ten cel był 
wfzyftkich kazań moich , abym wam 
uczynił! wftręt od grzechu śmiertelne- 
go, abyście grzefzyć przeftali, y do Bo; 
GA fię nawrócili. Powiedziałem: że 
M4 grze- 
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AŚ śmiertelnego taka ciężkość 
iż zadne ftworzenie zgładzić go nie mo: 
glo, f am Bóg za niego umierać mufiał. 
Powied? iate: m: żetę Śmierć JEzus zmi 


ku narodowi 


iniemanie: i 
yGZI na tak wiel. 
BOGA WIE, ię, Ž 

r. 


emi y owizem cosg 


cznością pie b nie PWY P, 
fie 


ię znaydzie, który bie 

j ofiągnąć? za- 

e chciał, ieżeli 

fą przefzkodami do 

„nie porzuci. A kto fię znay- 

uo który na zmęczonego Jezufa na 

tele y na dufzy, weyrzawizy, nie prze- 

a nie fię zbrodni fwoich, mó owiąc: ie. 
zeli 


żeli to za grzechy cudze z JEzufem fię 
dzieje, a iakie mię kary w piekle czekaią 
za grzechy moie właśnie? Dzifiay prze- 
łożyłem okrucieńftwo nowe nad Zba- 
wicielem nafzym, y tu wyperfwadowa- 
ny. u fiebie mniemałem: iż nie podobna, 
aby ludzie przeniofifzy tyrannią grze- 
chową nad Boca fwego, mieli go obra- 
Żać „mieli mu odnawiać rany, mieli (ię 
paftwić, mieli poniewolnego , mieli krò- 
luiącego w niebie do ftupa przywięzy- 
wać, na krzyż wbiiać. Doftąpięfz ia 
tego nayprzednieyfzego końca u was 
naymilf Chrześcianie? ah Jerufalem! 
convertere, convertere ad, Dominum Deum 
tuum. 

Zaklinam was na miłość- Zbąwienia 
wafżego wízyícy pyfzni! porzućcie 
wielkie o fobie rozumienie; wfzyfcy 
łubieżni! wyprzyfiężcie fię niewftydów 
wafzych; wfzyfcy zawzięci! daruycie 
nieprzyiaciołom wafzym urazy; wfży: 
fcy łakomi, krzywdziciele! oddaycie co 
cudzego; wfżyfcy w grzechowych o- 
kazyach zoftaiący ! unikaycie, iak przed 
obliczem żmii; wfzyfcy Świętokradzcy! 

popra: 


+ 
inpre 


7 
ndizd= 


tmoiey? tenże to był ko- 
y „abyście na wieki gor- 
A Kto wie: ieżeli nie u- 
owemu. niefzczęśliwemu 
ciu; dobywfzy z boku garści krwi, 


rzuct woczy, mówiąc: mićchćl 
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ci będzie na wieczne pote 
niechże na tym mieylcu iKonam, 


żeli bym kiedy. miał tym a Gliwym 
podpadać $ piorumom; Convertere, conver: 
terene owi ad Dominwn D im. tuitm, 
Nie wątpię b o poboža ości walzey 

yd z 


Słuchac sze e 


3 


| wfzakże że- 
dfięwzięcie wa- 
cielu ukrzyżowa- 
w ręce moie! poda ycie 
| papieru, pozwół mi Zbawi- 
cielu Jezu w ranie twoiey przenayŚw: 
uimaczać pioro, bo ia imieniem każde- 
go w fzczegulności Słuchacza moiego 
krwią bea nap ifzę oświadczenie wte 
flowa: „Ja (mów każdy fercem } i ia nay- 
niegodnieyfze ftworzenie twoie JEZU! 
okup męki twoiey uważaiąc ziedn IeY j firony 

dobroć tmoię niejkończóną , zdrugiey firo- 
ny brzydkość y ciężkość grzechu, oswia= 
dizam fig przed tobą Panem moim, y mo- 
cho 


ge KAZANIE- VII 
2 2 

cno w fercu fianowig, że na żaden: grzech 

Gł kas, dobrowolnie rozmyślnie 

2 mie odmi y na to fig e krwią two- 

pod: pifuię. . Je 


: ie fię 
'gdpifawfzy przedfięwię- 


ci „ włoście w ranę, Jezu- 

t jokięgo ferca mówiąc: 

difi, velle, da perficere, polituy fię 

<bawietelu nad nędzą naf:ą; day, łafkę 

wytrwania, nie wodź. nas na pokufy, 

| ad grzęc hu wżyciu, broń y przy 
Śmiesći, - Amen. 


r AN 
KA à AN 
nA E T T a T 
na Ro Gi tek. 

Cena. fota cum diabolus jam imrsifi(fet im 
cor, ut traderet eum „Judas. Joan. 13, v: 2 
O iprawiwfzy. wieczerzą , gdy iuż był 
diabeł wrzucił wferce, żeby -go wydał 
Jda'z. 
C. to ia flyfzę? Judafz przy ftole An- 
łel(kim. czarta. przyiął ? przy ftole 
życia śmierć połknął? przy. Jezuĥe wy- 
nalazcy 
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nałażcy (zbawienia, zbawienie 'ftracii 2 
Śńiy mi fiońce, nie będę Ci wierzył; 


żę obiaśniafz Oko `n ta- 
ką widziało; kiedy Judafz przy fłońcu 
fprawiedliwości Jiżufe, zgu"y fwCiey 
mie widzi. ' Jedne uważam, atdruga ‘ow 
koóliczność iefzcze mi więkize 


wienie czyni. 
R 


zułowego,y l 
judafz tegi 


© q 
N 


. a f 
wu y piekla. 
taki 


karfiwem oraz y trucizną? Ży 
śmiercią? zbawieniem y zguba: 
Roem, życiem, zbawieniem. wzęłęd 
Piotra; trucizną, śmiercią y zgubą weglę: 
dem fudafza? Tak ieft Siuchacze ; nie 
nowina bowiem , że ićdna rzecz prze- 
ciwne fprawuie fkutki. Kólumna, ktora 
Jżraela obiaśniała, Egipcyanow ćmiła; 
Arka. Pańfka Zydom dodawała -ferca; 
Filifiinów przeftrafzała ; rózga Moyże- 
fża, wody w krew obrociwizy , Farao- 
ra pragnieniem ukarała, a Ludowi Bo- 
żemu żywych wód krynice zfkały wy- 
pro- 
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prowadziła; ogień Babylońfki obroną 
był trzech Pacholąt, y tenże fam był po- 
żarciem katów na niewinność naftępu- 


iących y JEZUS WSAKRAMEŃCIE 
utałony Śmiercią dła złych, a ży- 
ciem dla vinnych : mors r 
malis, vi vediug przepowi 


tożony de na 
wianie. Ciało Je- 
y innych Apofto- 
Gzmy, y toż ciało 
czną. 

zj przebóg za przyczyna, że'toż Cia- 
ło przenayświętfze iednych żbawia, a 
drugich gubi? to podobno z Jezufa 
przyczyna? nie, nie. A-co'ffońce win- 
ne, że gdy przygrzewa, wtenczas błoto 
trwadnieie, á wofk topnieie? fame fobie 
błoto winne, bo -wnim ieft taka fpofo- 
bność przyrodzona. Tak 'też.mówi Pa- 
weł 'S. 1. Cor. :zr..qui manducat ... indi- 
gne , judicium fibi manducat. Nie ciało 
JEezufowe *winne, «że 'człowiek, w nim 
fad pożywa; ale człowiek winien fobie. 
że Świętokradzko w.grzechu Śmiertel- 
nym 


RR 


dla tego. że był 


iwyś! Nie mam ia c ego : tobą da czyz 
nienia; bo choćbym wizy y 
z obłoków wybrać, wfzyftkie ognie z 
piekła wyfypał, wfzyfikie dowody 
Świętych ~y „mądrych Kaznodzieiów 
wypowiedział; iuż cię nie nawrócę 
wypadł zftanu łafki y zafługi. Raczey 


Łe pic uny 


` 


z 
d 


z ciebie wziąwfzy pochop, obracam, fig 
do tych, na których pożytek mówię. 
Słuchacze naymilfi porachuycie fię ka- 
żdy zfumnieniem wafzym, y z pofrzód 
fiebie wydaycie mi tego, ktory zamyśla 
dzifiay Świętokradzko pożywać ciała 
Jezufowego; 4 ieżeli go nie mafz mię- 
dzy wąmi ( bo tak trzymam o pobożno* 


ści 
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ści wafzey ) zkąd inąd go przyzywam, 
Z Staw mi fię świętokra- 
dzcą;, którykolwiek y zkądkolwiek ie- 
Res, mający dzihiay niegodnie przy- 
fieępować do ftołu Anielfkiego; ftaw 
mi figę w tym Kościele świętokradzco. 
Bo ia ci dzifiay, ia opowiadacz jfiowa 
Jezufowego, Wielkanocną Komunia da- 
wać będę. Będzie to chwałą Bosa mo- 
iego, y zpożytkiem wafzym. 

Gdy my Kapłani Kommunią S. rodza- 
iemy, ten zwyczaynie ceremonyi Ko- 
Ścielnych zachowuiemy porządek. Nay- 
famprzód maiący przyftępować do Cia* 
ła Jezufowego, albo kto inny w ofobie 
iego, czyni fpowiedź powfzechną mò- 
wiąc Confiteor ©c. Po uczynioney fpo* 
wiedzi obraca fię Kapłan, y blogofła- 
wi mu dwiema modlitwami; iedną o 
miłlofierdzie, drugą o odpufzczenie grze- 
chów Boca miłościwego uprafzałąc. 
Po danym błogofławieńftwie bierze w 
ręce Nayświęt(zy SAKRAMENT, y tenże 
fm maiącemu przyfkępować., pokazu- 
ie mówiac: Oto Baranek Boży, który gła- 
dzi grzechy świata. Daley czyni z nim 


po 
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| po trzykroć akt pokory, uńiżałąc fię 


BoGu przytomnemu: Pańie nie iefłem gó. 
dzien, abyś wfzedł €8c. Nakońcu Kapłań 
niefie utaionego Boca do uił człówie- 
ka, y wlożywfzy wnie Kommiuńikańt; 
mówi: Ciało JEZUSA niech ci będzie 
na żywot wieczny, Ten iet porządek 
ceremonyi kościelnty; teńże fám po= 
ządek będzie w nafiępuiącey mowię 
moiey. Więc albo przylłąpie iuż da 
wykonania przedfięwzięcia. Mie pos 
trzebniem wfzedł na ambonę, bo mi na» 
tychmiaft trzeba pojść do Ołtarza. Pòy- 
dę, idź żamną świętoktadzco. Scigaycie 
nas oczytia y liwagą Słuchacze naye 
milf; boć wam do tego żadtia odległość 
nie przefzkadza. | i ; 
Stanęliśiiy Śwłętoktadżco , przed 
przybytkiem Boca utaioriego; wtym 
przybytku cel wiary hafżey; twierdza na: 
dziei, ponęta ferc tworzonych. W tym 
przybytku Bóg kryie fię zmhiłości, aby- 
śmy go miłością uflnieyfzą fzukali. 
Qutefibi, jüem diligit anima mra. Caüt. 3 
v.z. W tym pszybytku fowo ftawfzy fig 
| N TE GA 
X. Balfima Przygod: Tom VII. 
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ciałem , mięfzka między nami Wtym 
przybytku Odkupiciel! mafz ten fami, 
który ma krzyżu (konal, ze wfzyftkiemł 
fkarbami zaflug y męki, ze wfzyfikiemi 
łafkami dla nas wyfłużonemi zamyka figs 
aby przychodzących zbogacił. Venite 
ad mę omnes. Matth. 11. u. 29.  Oiak 
wielkie fzczęście moie, że ia będąc Ka- 
planem, wolny mam do tego przyby* 
tku przyftęp; mam w rękach klucz do 
tego Pałacu, nam pod kluczem zbiór ro- 
fkofzy niebiefkich. Wfzakże nie otwo= 
rze ci do tego przybytku Świętokradze 
co, póki należytey nie uczynilz fpo* 
wiedzi, Mów: Confiteor, wyfpowiaday 
fię Bocu, Maryt, Aniołom Swiętym 
Pańfkim , Kapłanowi Namieftnikowł 
Chryftufowemu , 4 wyfpowiaday fię 
(zczerze, mnieyfże, więkfze y naywię* 
kfze winy powiadaiąc. JEzu utaiony 
w SAXRAMENCIE! niechże ten człowiek 
przez fpowiedź Świętą należycie ci fię 
ufprawiedliwi , aby godnie pożywał cia- 
ła twoiegó. Ma,tyle Kapłanów fiedzą: 
cych w Konfeffionałach; niech wybo* 
czy do którego, aby przed nim iad 
grze- 
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grzechowy zferca fwego' wyrzucił ; ia 
nayniegodnieyfzy Kapłan poczekam 
przededrzwiami przybitku twoiego; až 
fię tu powróci. 
Ale ah iakeście próżne proźby nafze; 
dy fię do nich grzefznika nie ftofuie 
wola! [a profzę BOGA ; aby fię ŚWięto= 
kradzca należycie przygotował do po= 
Żywania pokarmu niebiefkiego ; a oh nå 
tak ni fak uczyniwfzy f(powiedź, czeka. 
Kommumii. Ucżyniłeś świętoktadzco 
należytą, iakoś powinien, fpowiedź ? 
uczyniłem, odpowiada. O fpowiedź o= 
plakana! fpowiedzi nie godha imienia 
fpowiedzi! Spowiedź twoia świętokta= 
dzco ith Judafżowfka ; iak bowiem Ju- 
dafż niechciat fię przyznać Jezufowi3 
że zdradę ha hiego w fercu fwolti wa~ 
tzył: tak ty mafz żataioną w fereu tru: 
ciznę , y niechcefz iey wynutzyć. Spo* 
wiedź twoia ieft pokrywką złości, a ty 
podobny do kloaki brzydkiey; pięknym 
potrzęśniony Śniegiein ; podobny do 
wybielonego grobu; wewnątrz zghiliz 
zny pelhego: Spowiedź twoia hic hië 
waży; LiE jie waży co do iftoty Sä 
Nz KRA- 
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kraMzyty bo nie ieft SAKRAMENTEM 
Chryftufowym, ale obladą czartowfką. 
Nic ńie waży.co dó przykazańia Koświel: 
nego, bo Spowiedzią świętokrazdką 
przy kazaniu Kościelnemu zadofyć ù> 
czynić nie można. Spowiedź twoja jelt 
grzechem, a nie jakimkólwiek grze- 
chem , ale grzechem grzechu , iak Mò» 
wi Pifmo ptccatam peccańy. Jedeń mafz 
grzech, który taifz; fpówiadaiąc fię dru* 
giego nabywafz; idąc do pożywahia 
Ciała Jezufowego na trzeci fię ódwa* 
żafż; wfzyfikie fą ciężkie ľ śmiertelne: 
prctatam peccant, Spowiedź twoia teft ò- 
fzukaniem Sędżiegó, na mieyfcu Chry- 
ftufa zatiadaigcego, y imieniem Bofkim 
chcącego miłotierny dać wyrók z ftto= 
ny zbawienia twoiego. Obłudniku! za 
coż go tak ofzukułefz? Da ci on Foz* 
grzefzenie, ale to rozgrzefzenie, tyle bę: 
dzie nad tobą ważyło, ileby ważyłóo had 
trupem przegóńlłym wyrtzeczone. 
Spowiedź twoja teft wzgardą; Wy- 
fzydżeniem, nagtawanierń, wyśmiańiem 
męki y zaflug Chryftufowych. Theolo- 
gia święta maucza , że w każdym SA+ 
KRA= 
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GRANENCIE zamyka fię krew męka y za- 
zafługi JĘzufowe. Więc ty który fię 
świętokradzko fpowłada(z, krew JE2U- 
fową wyłewafz w błocko grzechowe» 
dępcefz, 2 męki, fig nagrawalz, zaflogł 
Pańfkie pfuiefz, y miepożytecznemi czy. 
nilz; tak dalece, że choć cierpliwy JE- 
zys, fprawiędliwego przeciwko tobie 
nie może utrzymać žalų: que utilitas im 
dnguine meo} Spowiedź twoia ieft zabi 
ciem Baranka niewinnego. Rozumiefzże 
świętokradzco , cO. to. znaczy Faranek 
widziany od Jana S. niby zabity á fe~ 
dem oczy maiący? vidi Agnuw tangut cc- 
cifum Apot. 5. v. 6. Oto baranek ten Znae 
czy Jez ufa; Dedm iego oczy znaczą fiedm 
SAKRAMENTÓW , któremi zbawienie na- 
(ze opatruie.  Zabiiafz tego niewinne- 
go. Baranka, gdy okrutnie mu wybiłatz 
oko, to ieft: SAKRAMENT pokuty S. plu- 
jefz, ruynuiefz. Ze zaś mówi Pifmo: 
Agnys tanquam occifus; baranek niby za- 
bity; to fię ma rozumieć: że JEZUS 
w Niebie kroluiący ; ile z fiebie nie u- 
miera, bo umierać nie może, iak mó- 
wi, Pawel S. ompliu’ non morituri ale ty 


N3 ile 
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ile z ciebie czynifz to świętokradztwem 
twoim, abyś go zabił; y gdyby mógł 
umierać, zapewnebyś go zabił: Agnus 
tanquam occifus, Q Spowiedźi okrutna, 
niewdzięczna , nięmiłościwa ! O. fpo- 
więdzi nie godna imienia Spowiedzi. 
"Taką zaifte Spowiedź uczyniłeś święto- 
'kradzco. Ey przebóg! reflektuy fię, do 
kąd idziefz ; reflektuy fię:idziefz na wy- 
„pifzczenie SAKRAMENTÓW, na ofzukanie 
władzy Chryftufowey, na wyłanie krwi 
Zbawiciela twego, na okrutne zabicie 
Baranka ; 4 przeląkfzy fię tak ftrafznych 
zbrodni, póydź czymprędzey, ponow 
y poprąw Spowiedzi; bo ci nie otwo* 
tzę do przybytku Sakramentalnego. 
Co. to ia mówię? nie otworzę? Nie o» 
worzyłbym zapewne; ale gdy widzę, 
Że ty Zbawicielu Judafza przeklętego 
Ciałem, twoim Karmi, iakże ia mam 
przed” świętokradzcą przybytek, tu dy 
zamykać? Otworzę, otworzę; iuż rę” 
kę ściągam, iuż klucza zakrecam, iuż 
drzwiczki Święte otwieram; iuż uy<zae 
wfzy ciebie Pana moiego, fercem , my: 
$lą y całym, fobą w przepaść nikczem- 
ności 


„wfzyfikie grzechy. 
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ności moiey na pofzanowanie Majefta» 

tu twoiego rzucam fię. Otworzyłem; 

sle: mamże ci świętokradzco błogofla- 

wić? mamże nad tobą zwyczayne mo- 
dlitwygmówić? UMifereatus tui Gc. Niech 
fig zmiłuie Bóg nad tobą; Judulgen= 
tiam,. abfolutionem Ge. piech ci odpuści 
Mamże mówić? 
nie będę; przez wfzelki rozum y zdro- 
wą przyczynę mówić nie mogę. Pra= 
wda to, że fię za grzefzników modlić 
możemy y zwykliśmy, aby fię nad nie- 
mi Bóg zmiłowal; ale tym obyczaiem , 
że gdy oni grzech fkończa, ktory już 
pełnić poczęli, aby im Bóg dał łafkę 
do pokuty, lalkę na potym do wy- 
trwania w cnocie, do utrzymania fię 
od grzechu. Nigdy fię zaś za grzefzni- 
ków nie modlemy tym fpofobem, aby 
fie Bóg nad niemi zmiłował w ten czas, 
gdy oni aktualnie grzefzą; boy milo- 
-Gerdzie z aktualnym grzechem rázem 
zgodzić fię nie może; czemu? bo grzech 
aktualny funduie w Bosu gniew fpra= 
-wiedliwy przeciwko człowiekowi, mi- 
łofierdzie zaś fprav uie darowanie grzee 
N 4 chu; 
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chu; iakżę fię może gniew fprawiedli- 
wy złafkawym darowaniem grzechu 
pogodzić? być to nie może żadną mia: 
"ra. Dla tey przyczyny Świętok radzco 
być nie możę, abym profil Boca o 
miłofierdzie nad tobą, bo iefteś w aktu- 
alnym grzęchu; bo prócz tego, że zło: 
śliwie grzęch zatalłeś, od ważafz fię ie- 
(cze po Jadafzowfku pożywać. Ciała 
JĘzyfowego; nie mogę więc mówić: 
mifereatur tui Deus. A do tego wiefz do- 
brze , że do pozyfkania miłofierdzła 
Bofkiego iedynym frzodkiem ieft po- 
kuta; bęz tego frzodka darmo á darmo 
fe kufifz o. miłofierdzie. Tyś pokutę 
świętą zepfut, zdeprał, wzgardził , gdyś 
grzech zataił; iakżę mafz milofierdzia 
Bofkiego doftąpic? . 

Q człowiecze z rozumu obrany ! 
chcefz bez okrętu y nawy przepłynąć 
morzę, Żyć bez pokarmu, bez Światła 
widzieć , bez pokuty pozyfkać zmiło- 
wanie. Alboż ci iefzczę tayno, że ten 
łeft porządek miłefierdzia Bofkiego: aby 
fię człowiek pierwey zmiłował nad du- 
(zą (wolą, å dopiero Bog zlitowat fię 

nad 
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nad dufzą iego? Fak złitowął fię nad 
Magdaleną, nad Piotrem nad; Łotrem 
dobrym, bo oni fię zmiłow ali nad fo” 
ba; y ieżełi (ię człowiek nie zmiłuje 
nad dufzą fwoią, zapewnie fig Bóg nie 
zlituje nad dufzą tego; dła czego wo- 
ła Ecctezyaftyk Çap. 30. U. 34 miferere 
anime tuę, zwiluy bę nad dufzą twołą. 
Ponieważ zaś ty Świętokrądzco nie- 
chcęfz fię zmiłomać nad dufzą twoią, 
bo ią tyle ranami Śmiertelnemi, il 
przy Świętokradztwie grzechami 00t- 
duiefz, zabiłaćz; iakżę. ia mam ci iy- 
czyć miłofierdzia Bofkiego.?  mifrreatur 
żui Deus. Rozumnie tego. uczypić. pie 
mogę. Nie mogę profć Bogx'o milo- 
fierdzie nad tobą, 4 bardziey nie mozę 
profć o, odpufzczenie grzechów twe- 
ich. Bo naucz mię, o. których grze- 
chow twoich la mam profć adpufzczem 
nież czyli o odpufzczenie wizyttkuch , 
czyli: o 'odpufzczenie niektozych 2 nie 
mogę profić. o. odpuizczenie w fzyftkich, 
boś fię nie. wizyltkick (powiadał; nie 
mogę profć, © Gdpufzczenie niekto 
rych bo işden: grzęch Smisztelny beZ 

3 dru; 
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drugiego odpufzezonym b;ć nie może. 
Grzechy śmiertelne tak fa z f(obą fpoio- 
ne. że ieżeli. chcefz iednego odpufzcze-= 
nie, mufifz fię wfzyftkich. fpowiadać, 
a ieżeli fię iednego nie fpowiatafz, ża- 
dnego nie dotiępuiefz  odpufzczenia. 
Przyczynę daig Feologowie: bo gdyby 
Bog człowiekowi grzech ieden odpu- 
Ścił , drugi zatrzymaiąc ,  mufałby 
mu przy odpułfzczeniu dać łafkę: po- 
Święcaiącą; A pofzłoby zatym, że takł 
człowiek byłby razem y Synem Bofkim 
y niewolnikiem czartowfkim, dziedzi- 
cem y wygnańcem Nieba, przyiacie- 
łem y nieprzytacielem Bofkim; takim- 
by go czynila łafka ziedney ftrony, á 
z drugiey grzech iefzcze nie odpufzczo» 
ny. Fo zaś niepodobna rzecz; iakże 
ła mam mówić: Jadulgentiam., alfolu- 
żionem Ge. niech ci Bóg odpuści grze- 
chy? 

Ale uważ świętokradzco., co nayle- 
pfzego czynifz; miłofierdzie y odpufzcze- 
nie grzechów fą to dwie drogi, ktore- 
mi przyść możefz do godnego przyię- 
cia Ciała Jazufowego ; y tą ystamtą iść 

nie- 
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niechcefz dla zakamiałości twojey, aja- 
kze przyimie(z cialo Jezyfowe? Przyi- 
mielz Ciało Jezulowe, ale Jezus cię od. 
rżuci; będzie w tobie, ale daleki „od cie- 
bie. Mòy Jezu! y coż mi po tobie, kiedy 
ty mnie nie hędaiefz miał? na coż mi, że 
ia będę ztobą, kiedy ty nie będziefz zes 
mną? Swiętokradzco: do miłofierdzia; do 
miłofierdzia; czegoż kamieniem ftoifz ? 
do miłofierdzia, bo inaczey nie będę ct 
błogofławił. -A ieżeli uparty w złości 
czekafz błogofławieńfiwa, iać powiem, 

iech [ię Bóg zmiłuię nad tobą,a- 

zmiłuie; niech «i odpuści grze 

chy, ale nie odpuści. O Judafzu ! na co 
mię przymufzafz, abym ci podał JEZU- 
fa na zdradę? Dobrze, dobrze: podam; 
ale pamięrtay , na co c wynidzie. Vide- 
bunt „in, quem, trans figerunt. Ą nim to u- 
czynię, biorę przenayŚświęt/(ży  SAKRA-. 
MENT. w ręce, obracam. fię ku obliczu 
twoiemu, . Podnieś hypokryto, przeklę- 
ty. nie. tak dla (kromności iak dla wfty* 
du. zbrodaiom, polpolitego. Ipufzczone 
oczy. Patrzay: Oto B.arangk Boży ; Wie 
dzilzże go? Przebog iakąż śiniałoŚcię 

pa 
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na niego patrzyfz? Oto baranek Boży, 


którego Panna porodziła, 4 ty wilku pie- 
kielny kłami twoiemi chcefz go rozdzie- 
rać. Oto baranek, który gładzi grze» 
chy Świata, á twęię umacnia, utwier» 
dza na zgubę. Oto baranek cichy, 
kióry liç zamieni wełŁŁwa, aby cię ogro- 
miniey y mocnięy potępił, Qto Baraz 
nek, który ieft położony w tym SAKRA- 
MENCIĘ, iak przepowiedział Simeón, 
na ruynę twołę. Oro Baranek, który 
przenika y widzi ferce twoje Judafzo: 
wfkię, y w pożywaniu iego pożyiefz 
fobie fad firafzny. Oto Baranek, któ- 
ry fię nagrawać z7guby twołey bç- 
dzię, gdy będziefz na wieki gorzał w 
ogniu y arce: cremabuńtur: in con/pefiu 
agni. 

Ey ey; pomiarkuy fię świętokradzco, 
na co. fię odważafz > ieżeli Boga obra- 
zy, krzywdy SAKRAMENTU, Baranka O- 
belgi maniey uważaiz , miey przynay= 
mniey wzgląd na dufzę twoię; na fąd, 
którym fądzona; na wyrok, którym 
na. potępienie] fkazana; na ogień wie- 
czny, którym niefkończenie o bẹ- 

i zież 
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dzie; a ieżeli mafz choć ktopelfkę mi- 
tości zbawienia twółego; pewien ieftem, 
że fię cofniefz w przedlię wzięciu zaka- 
miałym. Niech cię uczy rożumu zba- 
wiennego nierozumne ftworzebie; efłate 
prudentes ficuż jerpenten Wąż chege fię 
napić, złoży pietwćy ztadłiwe Żądło, do- . 
piero do ztżódła ptżyftępułe, y politek 
bierze; złóż y ty Świętokradźeo w ipo- 
wiadałnicy żądło ładu gtzechówćgo peł. 
ne, dopiero do zrzódla życia do Zba- 
wiciela JEztła przyftąpiłz» ttaczey fąd 
y potępienie fobie połkniefż; judium 
fbi monducat X. Cor. 17. w 29: 
Wizakże gdy nieużyty krzefnieniu 
w uporze twoim zakowańą ftoifż Ikala, 
koniecznie ję Koiamunii Swiętty do- 
pominałąc; nie będę pfuł fòw Kazno- 
dzieyfkich; idąc ża řadą Kaztodziei Pań- 
(kiego Eceli 32. 0. 6. ubi not eji auditu! s 
non effumdór fermońem3 Taczey mów iüż: 
Domine tów jim dignus, Panie nie ieftem 
godzień, abyś wfzedl dd pizybytku fer- 
ca mego. Cóż, iużefź wyniówił? nie 
teftem godżień ; prawdeśŚ powiedział: Nie 
tefteś godzien; aby Jezuś wdzedł do fer- 
ca 
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ca twoólego. Serce twoie ieft łafkinią 
łotrów; JEzus ieft Panem pokoiu. Ser- 
ce twoje ielt gofpodą nierządu, fakom= 
itwa, pychy , zawziętości; Jezus ieft 
dziedzicem cnoty. Serce twoie ieft 
śmieci, błota y brżydkości grzechowey 
pełne, JEzus ieft gość naygodniey (zy; 
4iakże go przyimiefz? W fercu two- 
im? iet bałwan Dagona, Cialo JEzufo- 
wę ieft arką przymietzazedakże (ię zgo- 
dzą? Setce twoie diabeł opanował iak 
ferce Judafzow(kie; Jēzus iet Bogiem; 
å podobńaż to, aby Bóg z diabłem prze- 


miefzktwał? gue focietas luci ad tenebras” 


jakież ma być towarzyftwo Światłości 
żtiemnościami? mówi Paweł 2. Cor: 6. 
6. iċ: Dobzreś, dobrześ powiedział, żeś 
nie godzień: 

Ale powtótz iefzcżze taż: Panie nie 
ieftem godzien. Prawda nie godzieneś; 


Jojit grzefznicy w rzeczach źle zaży= 


tych BoGa obrażałą ; ty chcefz BOGA o= 

brazić w Bocu famym źle zażytym; 

więć ńie godzieneś; Chryftus dla tego 

fig nam w Nayświętfżymń SAKRAMEŃCIB 

żoftawił; aby ed has fzczegułnieyfży 
; odbie= 


a= TAM > a —- UE 


na FZ +2 


są PREZ RZ PA ea 
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odbierał honor, 4 przezeń nadgrodził 
(obie krzywdy, które na ciele nayświę= 
tfzym od żydow ponofił; ty ten koniec 
od Jezufa zamierzony wywracafz, po- 
ftępuiąc fobie iak czatownice czynłą; 
chcefz wziąć Ciało JEzulowe; abyśgo 
czattu ofiarował na nagrawanie y wy- 
fzydzenie iego; więc nie iefieś godzien, 
Tyranna Dionizego naśladuiefz, ktò- 
ry żywych ludzi do trupów ptzywią- 
zywać kazał, aby razem z niemi ropieli, 
gnili, y że tak rzekę, Żywo umierali ; 
tofz famo cżynifz, kiedy do ciała twe- 
go, przez grzech śmiertelny  ftrupiałe- 
go przy Świętokradzkiey Kommunii 
Ciało jeztfowe przy więzuiefz; o więc 
nie iefteś godzien. 

Ale nie tu przeftań , mów iefżcze 
po trzecie: Domine ñon fum dignus, Pa> 
nie nie ieftem godzien, abyś wfzedł do 
przybytku ferca moitgo. Prawda nie 
iefteś godzien, bo wolałby Jezus powto: 
re do piwnicy owey jerozolimf(kiey, W 
którey okrlitną hoc ptrzepędził, być 
wtrąconym, a niżeli fię do fetca two- 
iego doftać. . Wfzakże choć tam przed 

piwni- 
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piwaicà miał nieprzytacioł, Ściany fe- 
dhak płwniczńe nie były nieprzyiaciol- 
kami JEzufa; y owfzem Pana fwego u- 
zdawały; w tobie zaś nic niemafz, co- 
by fprzyłało Jezufowi. Dufza nieprzy= 
jaciele; ferce nieprzyjacielem; głowa 
nieprzytacielem; cialo nieprzyjacielem, 
diabeł, który w tobie mięfzka, ńieprzy- 
jacielem Jfzufowym:  Wolałby JEzus 
w naybrzydlzą kloakę być wrzuconym, 
á niżeli do uit twoich śwłętoktadzkich 
przychodzić; boby tamte choć naygor- 
(ze thieyfce bytnością fwołą y dotknię- 
cieti poświęcił ; twoich żaś ült, choć- 
by cliciał, poświęcić nić może; bo 
grzech żataiony potępia ie; Który ile 


z fiebie; fadby JEzufa famego z świąto= * 


bliwości złupił. Wolalby JEzus na 
końieć w Navświętfzyńi SAKRAMENCIE 
do piekła zltąpić, a niżeli wniść do 
dufzy twotey; bo wfłekle cliośhy blü- 
źaietftwa gódności fwoiey ftyfżał , ale- 
by te blużńieritwa zfurył z fzaleńftwa 
y wściekłości pochodziły, tak niektó- 
rży Teologowie mówiąż byłyby zu- 
wagą ale beź wolności; twdie zaś święs 
tokta- 
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tokradztwo y z uwagą y z wolnością y 
z wzgardą y z wynifzczeniem SAKRA= 
MENTU. O więc prawdęś powiedział , 
Żeś nie godzien, aby wfzedi do ferca 
twoiego Jezus: Domine non fum dignus, 

Więc albo zakłinam cię na miłość 
zbawienia twoiego , iezeli nie myślifz 
poprawić fpowiedzi, uftąp raczey upo- 
ru twoiego, ofwobodź mię od tego, 
abym ci Cała Jeżufowego pożywać nie 
dał. Coż, nie uftąpifz? O mię niefzczę- 
śliwego ! że ia ten dzifray przyiąłem u- 
rząd, abym cię karmił chlebem Aniel- 
fkim.  Wfzakże oświadczam fię przed 
tobą JEZU w SAKRAMENCIE utaiony, ŻE 
da obelgi twoiey, ani do zguby dufzy 
niefzczęśliwey naymnieyfzym przyło= 
żeniem moim dopomagać niechcę; ale 
tym fpofobem y tą intencyg podam 
świętokradzcy: ciało twoje, iakim fpo- 
fobem, taką intencyą ty Jezu Ciałem 
włafnym karmiłeś Jodafza,  Jdę, cze- 
goz fię lękafz we mnie ferce? być ina- 
czey nie może; idę, idę do ciebie Świę- 
gokradzco z Cialem Jezufa Zbawicielą 

O two- 

X Bafama Przygod; Tem: VIL 
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twoiego: Ale móoy Panie! wołalbyń 
pierwey trupem paść; a niżeli tak cię 
pożywać. Otwórż przeklęta pafżcze= 
kę; niech pokarm Aniel(ki włożę. 

Ale; ale, iakże ia mówić będę ? mam* 
Że mowić: Ciało y Krew Pata nafzegó 
JEZUSA Chryfiufa niech frzeże dufzy 
twoiey do żymota wiecznego? Nie; nie; 
tak nie mogę. Pozwól mi Kościele 
Swięty; abym infzą ułożył fotmę, O= 
twórż pafzczękę ptzeklętą Święfokra- 
dzeo , ia mówię: Ciało y Krew JEZU: 
SA Chryfiufa niech ci będzie na wieczne 
potępienie. Prawda; że Cialo Jezufowe 
przynofi wieczny żywot, bo mówł 
Ghryftus: „Joan: 6. qui manducat hune 
panem, vivet in mternum, kto pożywa 
chleba tego, będzie żył na wieki; ale 
że ty go chciałeś zażyć na zatratę, oto 
mafz lekarftwo; a niech ci fię ftanie 
truciżną: - Bierż chleb Anielfki, abyś 
iak pies cierpiał głód. wieczny. Bierź 
zrzódło żywey wody, aby ci płomie* 
nie piekielne zapaliło,  Bierż Baranka 
ła(kawego, aby ci fię zamieni} we Lwa 
nićprzebłaganego.  Bierż zafiaw ży- 
WOŁA; 
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wota; aby ci wyfzedł na potępienie; 
fit tibi im damnationem: 

OQOycowie SS. na Synod zgromadzeni; 
gdy Fociufza potępiali, kazali przynieść 
Kielich z krwią Jevufową; y pióra w 
jiey maczaiąc; podpifowali: Anathema 
Photió; przeklęty Fociufz. Bierż Świę* 
tokradecó JEezufowe Ciało, abyś gó 
z rąk moich przyłąw(ży; był przeklęty 
ba wieki: Anathema, anathema: Botgiafz 
święty gdy zakamiałego cziówieka naz 
wrócić nie mógł, á konaiącemu Kruci- 
fix pokazował; wten cżas oderwał JE- 
zus od krzyża rękę; y nabrawfzy ż bo- 
ku krwt; tzucił woczy konaiącerhu ; 
mówiąc: M chciałeś, Zeby ti Krew moid 
była na zbawienie, niech ci będzie ha po- 
żypienie. / Bierż, świętokradzco Ciało JE= 
zufowe, niechciałeś, żeby ci był8 ha 
żbawienie , á łacno być mogła; Hiechz 
Że ci będzie na wiecziie potepienię: JE* 
zus Judafza przy KOmmuryi oddał czar- 
tu: mtravit m eum fatańds; y ta Święto- 
ktadzco Oddaię ci Ciało Jezufowe; á 
ciebie oddadię Czarta nd wieki; na Wie- 
kt. ft tibi iñ damsiationem: 
Oz 


Ah! 
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Ah! ah nielzczęśliwy! lepieyby ci by: 
ło, żebyś fię nigdy nie-natodził, bobyś 
nie zginął na wieki; łepieyby bylo, że 
byś fiz w waętrznościach Matki udufił, 
bo aczbyś w Adamie zgrzefzył , iednak- 
byś w włafney ofobie nie zabił Syna 
Bofkiego; łepieyby ci było, żebyś pier- 
wfzy raz w kolebce położony umarł, 
bobyś byt policzony między Aniołami, 
å teraz ftałeś fię gor(zym od czarta. Ah 
niefżczęśliwy dzień, któregoż fię urodzil! 
niefzczęśliwa godzina, którey Święto= 
kradzko fpowiadałeś ię! niefzcżęśliwy 
moment, wktorym świętokradzko do 
Ciała Jnzufowego przyftępuiefz! nie- 
fzczęśliwa wieczność, w którey po nie- 
fkończone czaly goreć będziefz! Bo 
SAKRAMENT Spowiedzi zepfuteś, milo- 
fierdzie rozgałewałeś, odpulzczenia nie 
doftąpiłeś, grzechy utwierdzileś, nies 
godność twołę wyżnałeś na zatratę, 
Ciało JEzufowe przyląłeś na potępie- 
nie! Niefżczęśliwy więc dzień, godzie 
na, moment, wieczność twoła. 

Chrześcianie! firzeżcie fię Święto: 
kradztwa, ftrzeźcie fig Świętokradztwa, 
ftrzeźcie fig świętokradzewa! Amen. 


IHGA es 
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Charitate perpetua dilexi te, ideo attraxi te, 
Jerem. 31. 

Miłością wieczną umiłowałem cię,. dlatego 
przyciągnąłem cię. 7 


*Dy ia zamyślam o męce Zbawiciela 

3 nafzego JEzufa rzecz do was mieć 
fiuchacze, tofz famo doświadczam w fo: 
bie, co fię niegdyś Grzegorzowi Papie- 
żowi poczynaiącemu mowę o pokucie 
Magdaleny przytrafiło: cogitanti mihi de 
Marie Magcaleńz panitentia, fiere magis 
o | libet, quam aliquid dicere, gdy o poku- 
„ | cie Magdaleny mówić poczynam, bar- 
è | dziey mı fię na płacz zbiera aniżeli na 
» | fiowa. / Tek y ia z daleko więkfzych 
„ | przyczyn, gdy o męce Jrzufowey my- 
a | Ślć poczynam, á przed oczyma moje- 
je mi iuż zdradzieckie peymanie, iuż nie- 
fprawiedliwe fady, iuż pręgierze y bi- 

js | czowania, iuż okrutne kóronowanie, 
ù | iuż wyśmiania y nagrawania, iuż Kale 
Q3 warya 
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waria y krzyż, iuż Jezus konaiący, 
iuż flońce zgafle, ziemia drząca, morze 


ięczące, y wfzyfikie żywioły pomięfza- 
ne fiawiaią fig; doświadczam, że ro.um 
mi fię niejako mięfza, wola bciaźnią 
przerazeną ftoi iak wryta, pamięc. u- 
chodzi, ięzyk w uściech kamienieie, 
flowa nie ida, tyl upada. A na to miey- 
fce żal ferca opanował, widok niezwy- 
zayny zmyfły przeraził, melancho 
świadkami żalu {zami diay R załe- 
wać. j 
Y pocoż ia tedy wfzedł kę, 
ambonę ? to. podobno mi przy 
nardęm S: o męcę Chryf 
czynaiąc ym Kazanie zapłakać ty 
powrócić fię, zkądęm przy (zedł ? 
bym uczynił, g lybym wiedział, żę lzy 
moie tak będą fkuteczne do was, lak 
były Bernarda; y wy tak EESW do 
mnie; iak flúchacz do Bernarda. Ale ma- 
łąc tego wielkie dowody, ze bardziey 
z uchem na kazania przychodzicię , 4 ni- 
zeli z fercem; gdy nie mam flow wła- 
fnych, ak hie pożyczyć u kre 
miafza Proroka, abym, iakiekolwiek do 
was 
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was uczynił kazanie,  Wfzakże że 
wiele mowić nie mogę patrząc na ko- 
naiącego Jęzula, te kilka fòw Jeremia- 
(za, które na włtęp mowy założyłem; 
te kilka fòw, bo nie ieftew teraz fpo- 
fobny, abym fig innych y więcey nau- 
czył , w profiocie ducha na materyą 
kazania weznę: charitate dilexi te, ideo 
aitraxt tę. 

Zbawiciel Jezus w męce (woley nas 
ukochał; charitate dilexi: te. Pierwiza 
Część Kazania. 

Dla tego my 
chąć powinni; ideo attroxi te. 
Część kazania. Ad M.D.G. 

ĄAdzicie, nie wątpie, iż rzecz przedfię 

wzięta na kazanie pofpolita ieft sy 
wfzyftkim dobrze wiądoma; nie przeczę 
temu, y owfzem z tey przyczyny; że 
iet wiadoma , tę a nie infzą przedlię- 
wziąłem. — Bo ieżeli czego, tedy rze- 
czy wiadcmych ludzie naybardziey nie 
wiedzą, 4 to dla tego, że albo już nie- 
dbaią o mich, albo dufaiąc wiadomości 
cale ich nie uważaja, y co ztąd idzie , 
żadnego pożytku zbawiennego nie od: 
O4 nofzą. 


Jzzyfa wzajemnie ko- 
Druga 
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nofzą.  Opifał ich Dawid w Pfalmie 
fwoim 113. gdy mówi: oczy matą „a nie 
wyzrzą ; ufzy maią, a nie ufiyfzą; noz- 
drze moig, a nie powohicią; ręce maig, d 
mie będą macać. Może być y w oczach 
patrzących ślepota, y w ufzach flucha- 
łących nie fluchanie, y przy wonności 
nie powonienie, y w dotknięciu nie do- 
świadczenie; to ieft może być wiu- 
dziach wiadomość rzeczy bez nalcży- 
tego ich poznania, 

Nie przeczę temu Słuchacze naymilfńi 
abyście wiedzieć nie mieli tey praw dy, 
że Zbawiciel Jezus w męce fwoiey nas 
ukochał; że my go wzaiemnie kochać 
powinni; bo was tego od dziecińfiwa 
uczono. Ale o tym bardzo powątpie- 
wam, żebyście tę prawdę viedzęc zba- 
wiennie przenikali, żebyście ią wiedzie- 
fi ku pożytkowi wafzemu. Wfzakże 
porachuy fię każdy zfobą, wiele też ra~ 
zy wzyciu fwoim przynaymniey kró- 
tkie uczyniłeś rozmyślanie y roztrzą- 
śnienie tey prawdy , że Jezus cię w mę- 
ce fwoiey ukochai? wiele razy uważa- 
łeś powinność twoię, y na rozumie fię 

zwią: 
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związałeś, žes wzaiemnie Jerfa ko- 
chać powinien? O iak wielu fię znay- 
dzie, u których ta uwaga Święta nigdy 
w glowie g myśli me pofłala! takat to 
wiadomość prawd wiecznych ? taka 
wiadomość ieit ślepotą weczach pa- 
trzących, piefluchaniem w ufzach flu- 
chaiących. Uciłos habent, 6 non videbunt; 
aures habent, E non uudient. Otoż ia flu- 
chacze umyślnie rzecz władomą wam 
dzifiay przedfięwziąłtem, abym w tey 
wiadomości wielki duchowny miedofta- 
tek nadgrodził kazaniem, które iuż mó- 
wić poczynam. 

CZĘSC 1 

Wizyfcy mądrzy na to fig zgodzą, Że 
natzżone y nieufianne rzeczy iakiey 
pragnien e ieft dowodem pewney mi- 
łości. Pragnęła Matka utęfkniona o- 
gladać Syna fwoiego Tobiafza, bo go 
kochała. Pragnął Abfalon widzieć Da- 
wida, bo w tenczas Synowfkie w fobie 
poczuł ferce. Szukała trofkliwie w Pie- 
niech Salomonowych obłubienica oblu- 
bieńca twoiego, bo mu zdulzy fprzy- 
tała : guefiui , guem diligit «anima mta. 

Dufze 
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Dufze wczyfcu zofłaiące za paywiękfzą 
fobie mękę poczytuią, że BoGA nie wi- 
dzą; bo Bog celem ieft ich: miłości. 
Przyczyna tego wfzyftkiego ieft: iak 
bowiem kiedy kto kogo albo. rzeczy 
iakiey nienawidzi, radby go nigdy nie 
widział; tak przeciwnym (pofobem kie 
dy kto kogo prawdziwie kocha, rad 
fię znim zawfze bawi; a ieżeli go nie 
ma, tęfkni, pragnie do niego. Y:dla te- 
go Auguftyn Swięty fadzi: że dulża 
bardziey tam ieft, gdzie kocha, a niżeli 
tam, gdzie ożywia. 

Móglże kto więkfze, gorętfze, natę- 


zeńfze mieć rzeczy iakiey pragnienie 
nad to, którym Jezus: pragnął, aby dla 


zbawienia nafzego umarł? ©: iak częfto 
ten miłoiny pożar z Jezufowego fię do- 
bywał ferca bco bowiem znaczyły te JE- 

zufowe flowa: Luc: 22. y. ts. pożąda- 
niem pożądałem pożywać tey Pafchy zwa- 
mi, Co znaczyły, flowa w Ofobie Je- 
zufa od Pfalmilty rzeczone: P/fal: 37. v. 
z8. ia ma bicze gotów iefiem, y ból mòy 
przed, oblicznością moig iefi zawzdy. Co 
znaczyło owo Piotra firofowanie Mat. 
16. 
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odemnie fzatanie, gorfze 


TO.: V. 23 
niem EA iefieś, a ta w ŚR czas rzekł, 


kiedy Piotr mękę y Śmierć JEzyfowi 
rozradzał. . Ca znaczyła częfta y wefo- 
ła rozmowa o naftępuiącey Śmierci krzy- 
żowey; Matth. 20, U u. 18> oto wfęyputemy 
do ruzal, a Syn o oł będzie 
wydan ry na śmierć ku biczowaniu y krzy- 
Żowaniu. Co znaczyło wniście ż poz 
ciechą wielką do, ogrodu Getfemańfkie- 
go?% co na koniec ki ilkakrotne tych fòw 
pówtorzenie: Lucs 12. U. 50, Chrzteń 
mam być chrzczony,, a iakom ie ściśniony, 
aż fie wykona, Co mówię znaczyło to 
wfzyfiko , ieżeli nie. natężony miłością 
w ercu, JEzufowym. požar? Łacniew 
było, kamieniow: U pić że fię, aby fpu- 


R 
fter 
Fe 
mE 


fzczony z góry vie padał; łacniey o; 
Jy, tej 

gniowi, ay centrum odmieniwfzy na 
dòl dzzył;a niżeli Jezufowi, aby fig 


od zam ków witrzymał śmierci; fa- 
me odw czasu do Chrztu. u" 
prągnionego ferce mu rozdzieralo 740: 
modo coarfor., usg; dum perficiatur, 

Ale móy Swięty Panie! wie(zże tys 
co to, ieft za Chrzeft, którego tak. ufik- 
nię 


leczenie 
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nie pragniefz? Nie ief to Chrzeft wod 
żywych fiodkich, ale krwi twoiey w « 
łania przez bicze, ciernie, przybiianię 
do krzyża. Y więcze to tego Chrztu 
mòy Jezu tak uńlnie pragniefz? tego 
a nie infzego, odpowiada Jezus; boia- 
kiegoż mam innego pragnąć, poniewafz 
mię całego trąd grzechow ludzkich ob- 
fypał? y fprawdziło fię na mnie, co 
Prorok przepowiedział: vidimus eum le- 
profum, widzieliśmy go tredowatego. 
Ktòreż może być lekarfiwo fkuteczniey- 
fze na trąd zdaniem wfzyttkich Leka- 
rzów, iak krew niewinna? Otoż pra- 
guę, tak nayufilniey pragnę ią wylać, 
pragnę fię w tey krwi fkapać, abym 
światu przyniófi zdrowie. Coarfor u/q; 
dum perficiatur. © miłości niefkończona! 
miłości nieograniczona zbawienia mo- 
iego! ktora pragnienia twoiego inaczey 
nalycić nie możefz, tylko krwią nic- 
winnego Baranka! 

Wfzakże wielkąbym krzywdę fercu 
JE7 utowemu uczynił, gdybym miłość 
iego ku nam ma famym tylko pragnie- 
niu męki zakiądał. Wielu ief, którzy 
na 
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sia dow0 1 affektu oświadczają fię z pra- 
gnieniem wfzelkich trudności ponofze* 
nia; niechże fię okazya trudności niwi. 
nie, alłć gorące przedtym ziębnieie fer" 
e- Porwali fig Synowie Efraima do 
ftrzał y łakow; ale gdy przeciwność 
obaczyłi, mittentes arcum, tonbeyfi Junt 
in die belli; precz pierzchnęli. Piotr 
Apoftót przyrzekł, przyobiecał , żepier= 
wey gotów Więzienia cierpieć, Śmierć 
pónofić, a niżeli Jezufa odftąpić; także 
przyfzła okazya do prawdzenia w fkut< 
ku obietnicy, inaczey fię ftało: negavi. 
Nie taki Jezufa miłościwego poftępek; 
praguął za was śmierć, y pragnienie ie- 
gó w Okazyach było fkuteczne. Przy- 
fzła zgraia do ogrodu Getfemańfkiego, 
aby go beżbożnie poimała; czyli nie 
rhógł Jezus będąc Bogiem Aniola przed 
żuchwałą kupą poftawić, aby wtzyft- 
kich, tak przedtym niezliczone Sena- 
cheryba woyfko trupem położył? 
Mógł, ale niechciał, y owfzem fam im 
drogę zafzedł, fam mile, gdyby to zprzyś 
iaciofmi, rozmawiać póczął; fam Opoe 
wiedział: iam to ieft ten, którego fzukas 
cie ; 
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cie; mieprzyiaciela fwoiego od Piotra 


zranionego uzdrowił, aby zgodnieyfzym 


był do poimanła iego; upadlych od bo: 
iaźni ponióff. Czemuż to? bo miłość 
JEzufowa ku nam była fkuteczna. Al. 
boż iefzczć mie. mogł u Heroda cuda ia. 
kiego uczynić, aby przezeń był uwoł- 
niony? Alboż nie mogł Piłatowi na 
pytania wfżyftkie zfwobodą fwoią od- 
poganie! Mògl; ale niechciał; cze- 
muż? bo miłość w (ercu iego była (ku- 
teczna. Widzieć JEezufa było; a ofi-z mi- 
łą chęcią poddie twarz do policzków; 
naftawia fię przy pręgietzii do biczów, 
krzyż całym foba, cialem, dufzą, fercetn, 
afiektem, przytułeniem dzwigas na 
krzyżu do naznaczonych mieyfe poflu- 
fznie, y owfzem zochotą poprzedzaią* 
cą pofiufzeńftwo, ręce wyciąga; Ccze* 
muż ro? bo miłość wfeicu iego była 
fkuteczha: 

Przychodzi mi zgodna do tóy tzeczy 
tiwaga zokoliczności hi ay opifane 
od Marka Świętego; Gdy fię dowie- 
dział JEzuś, że go (zukano na Śmierć 
w Jerozolimie; niepodobna wytńówić, 
iak 


m" m N 


FI m sr mę 


l==| 


Na wielki Piątek 2o: 
iak ptędkim krokiem nadzwyczaynym 
fobie; mie mówię fzedł ; ale raczey biegł 
do Jerózolimy; tak dalece; że wfzyft: 
kich za fobą zoftawił dztwuiących fię y 
lękaiących rzeczy ńie zwykley: pracede- 
bat illos; € ftupebant; © fequentes 'time- 
bant. Marci tó. vu: 32. - Wiem id, Że JE- 
zUs iyib fprawach do chwały fwo- 
iey ftofuiących fiç; iakie były każania, 
chorych lekens Umarłych w (krze- 
fzania, żartów wypędzania, takiego po= 
śpiechu nie czyni ił, y: owfzem różnych 
zażywał obrząc ków; które przedłuże- 
mie nieiakie czyniły; lako fię to pokaz 
żuie w uleczeniu ABEEO ; w fkrżefże- 
niu corki Arcykapłana, także w przy- 
wróceniu do Życia Łazarza; gdy zaś 
idzie o Śhiierć o mękę, tam nieutrzy- 
anyra bieży; ý że tak rzekę, dody zro- 
kiem; præcedebat, Czemuż tó? bo mi- 
tość w fercu iego fkuteczna była. To 
znim iiczyniła, co ogień 2 kulą wys 
ftrzeloną ; leci, nikomu fię utrzymiać 
nie da; póki tam nie trafi, dokąd zmie. 
fża. Uważmiy iefzcze to flowo: præce= 
debat illos: Wiem ia, że Jezus w itinych 

ize- 
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rzeczach; które na chwałę zalluguią, 
Apoftalom ufląpii pierwfzeńftwas y tak 
uftąpii im w cudach, g'y przyrecki: 
„Joań. r4.v.r2. Kto wierzy w oig, uczyn= 
ki, które ia czynię, y om czynić będzie, y 
miękfze nad te czynić będzie. Gdy zaś do 
męki do Śmierci Śpieizyć trzeba, tam JE- 
ZUS pierwfzy, nizomu fig wyprzedzić 
nie da; praczdebat. Czemuż to? bo mil- 
łość w fercuiego była ikuteczna. Milość 
ta, ktora według Pawła wfzyfikim cno- 
tom prym bierze: major autem horum 
eft charitas. O milości niefkończona! 
milości nie poięta! cojeś we mnie tak 
miłego fobie upatrzyja, żeś mnie tak 
fkuteczaie ukochała ! 

Wybaczycie mi Słuchacze, że tę mi- 
Tagid Jezufową, którą naywiękfzą być 

fądzic ie, ia małą nazwę, gdy fię z wieł- 
kim podziwieniem moim na iey zbytek 
atęyrzę. Tak fię w fercu Jezu (owym ża- 
ięła, że fię żadnym okrucieńfiwem na« 
fycić nie mogla. W ymyślali kacia nowe 
anowemorderftwa; do tych y iefzcze nó. 
wfzychiefzcze okrutnieyfzychy (więcey 
miowić nie mogę: ) niefkończonych, 

fecce 
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erce JEzufowe z upragnieniem goto- 
ve było. O ogniu zaw fe gorelący; a 
ałgdy niemaiący dofyć! czymże ia ci ten 
miłolny nadgrodzę pożar?  Wielemcł 
powinien Jezu za to, Żeś wiele cierpiał 
za mnie; alem ci d.leko powinien wig- 
cey„ żeś nienafyconą chęcią więcey a 
ci mołey cierpieć pra- 


więcey dla mił 


gie 
Gy 


j A f. Í pi 1 
gnat. Magna efl velut mare contritio tua. 
= , : 

irer ;gniońa męża t» cią 
do morza wfzyltkie 


daij, y wnim giną; tak wizy- 
itwa; którekolwiek były, f3 
y będą, ktorekolwiek albo fprawiedli- 
wość naznaczyć, albo okrucieńftwo wy: 
myślić; albo zawziętość uknować może; 
wfzyftkie te, mowię, w pragnieniu two= 
im przepaściltym giną; ani żadne napef= 
nić, nafycić go nie może; velut marć; 
Pięć tyfięcy plag na ciele niewinnym po- 
nofiłeś; śle milionow pragnąłeś. Siedm- 
dziefiąćt y pięć głogow w głowie two- 
iey. przeńayświętf:ey brodziło; ale g lys 
by można było ńnayoftrzeyfze z caley 
ziemi zebrać ciernia, tym wfzyftkim u= 
| P bofiwio 
X. Balfatne Przygod; Tom V ll: 
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boftwione (kronie darowałbyś był. Przeg 
trzy godziny ofłatnie na krzyżu bole- 
ści ponofileś, aleby fercu twoiemu cafa 
wieczność boleści nie wyfłarczyła. Bar: 
dziey, móy Panie, bez porownania 
bardziey cierpieć pragnąłeś , aniżeli 
wściekli okrutaicy, chcąc nayżwa- 
wfzego morderftwa dokazać, paftwić 
fię nad tobą mogli. O miłości moia 
Jezu! dżiwować fig, zapominać, odcho= 
dzić od fiebie poczynam, gdy niezmier- 
ną miłość twoię ku fobie .rozważam, 
y lichym rozumem, ba choćbym miał 
Aniel(ki, poiąć iey nie mogę. 

Ale przenikaciefz iefzcze naymilfi ffu- 
chacze, co: mię ledwo nie w więkfze 
podziwienie wprowadza, gdy mękę Je- 
zufową rozważam? Niechcę nic przed 
wami taić, bom fzczery dla was; oto 
w męce JEzufowey iefzcze dowcip mi- 
łościwy widzę. Słyfzałże kto o tym, 
aby na męki (kazany, nie przeftaiąc na 
wykonaniu dekretowym, fam fobie mę- 
ki wymyślał, aby bardziey y dłużey był 
męczonym? Wfzakże to przyrodzona 
szecz życzyć fobie, aby iak naylekfzą 
każdy 
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vfzakże dla 


Na wielki Piąte 


okoliczni [ 
ie: prócz niefprax wiedliwie 
naznaczonych, fam fobie nowego wy- 


nałazku obmyślał tortury; a to dwara- 
2y uczynił, na początku, drugi raz 


z 


na końcu Jerpapimtkiey pies 
wfzy raz w ogrodzie Getfemańfkim, dru. 
gi raz na Kalwaryi; w ogrodzie Getfe- 
nańfkim, ledwo co od Anioła pofit- 
kuiącego ufłyfzał, że dzieła zbawien- 
nego Ociec przedwieczny,  Swięct 
Pańfcy -w otchłaniach, nawet ludzie 
grzefzni dać y na ziemi, niebo y zie- 
mia pragną, ocz%.uią, natychmiaft u- 
tęlkniwizy fobie, że nie prędko czas 
przychodził, włafney miłości pozwolił 
być tyranxą w fercu. Wiecie dobrze, 
iak fobie ta milość ku nam w ogrodzie 
z Jezufem poftąpila; ale podobno nie 
przenikacie fpofobu, iakim to uczyniła. 
Oto gdy fię do ferca Jzzufowego, dla 
R. 2 Ratę- 
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natężonego pragnienia omdlewaiącego, 
krew na orzeźwienie zbiegać poczęła; 
w ten czas waleczna w JEzufie heroi- 
czha miłość tak nagle krew wfzytkę 
ódepchnęła od ferca. że pa z wfzyftsie 
pory, przeż wfzyftkie junktury, przez 
całe ciało przenayświętfze nieutrzyma- 
nym ftrumieniem wytry lnea. Móy 
Swięty Panie! coż cł powodem było, 
Żeś takiego miłości fwoiey nad fobą 
pozwolił okruciei niwa Nie odpowia- 
day, bóm nie godzien; wyczytalem ia 
Wfzyftko z dobrotliwego ferca twego, 


iakeś zfobą ña ten czas rozmawiał: ,, 


Czegoż czekam? czas prawda fkrzy- 
dlafty , ale względem ferca moiego o- 
z piefzały Czegoż czekam? 0 nie 

* 


„,poddź wignę Świata upadleg 1 Ey glo- 
„WO moła, nir n cie cierni ami Otoczą, 


Ba y fię pierwey muości ukoronować! 
„Rece mole y nogi, nim was gwozdźmi 
„do krzyża przykułą daycie fię miłości 
„zranić! Serce mole, nim cię Longin 
„otworzy włocznią, niech miłość krew 
„oftatnią z ciebie wyciśnie! Cialo moie 
„Dim cię zbiczułą , nim w fżyderfką o- 
„ blo- 
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„bloka purpure, niech cię miłość krwią 
„,umałuie! Zycie moie, czegoż fię we 
„mnie trzymafz ? O amor! o animi blande 
„ Żyranne mei! weś go odemnie mii łości. 
Jaxóż począł iuż konać w ogrodzie JE- 
zus: fous in: agonia; y pew nieby byt 
umari, gdyby go wfzechmocna Ręka 
do śmierci krzyżowey nie była dotrzy: 
mała. Patrzcie, iak ferce JEzu:owe 
w wynalazkach fwoich ieft dowcipne, 
Ale drugi iefzcze obaczycie miłościwy 
wymyfł na górze Kalwaryifkiey. 

Gdy iuż wściekli kacia zaiadłość 
fwoię, gdy i uż oczy nielito ściwe, dzi= 
kość ferca, gdy pafzczęki bluźnier(kie 
zawziętość fwoię zupełnie. nafyciły; 
wten czas JEZUS zmiarkowawfzy, że 
iuż mu nie więcey czynić nie będą, 
odezwał fię: fitio, pragnę; y tym (a= 
mym dał okrutnikom ukazyis aby go 
octem y żołcią napawali: Mòy Zba- 
wicielu!' czegoź to pragniefz? Domy- 

1 


ślam fi Pac ślam. Adami W Ogro- 
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AJ cierpie- 
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w occie 
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męce fwołey; y coż ztąd idzie? oto 
druga część Kazania, abyśmy go wza» 
jemnie kochali; ideo attrumi te. 

CZESCGEW. 
;Ociąga nas do wzaiemney miłości S. 


L Auguftyn; patrząc na Jezufa ukrzy- 
$owanego, mowi: Magnes amoris amor 
miłość Chryflufowa deft magnefem mis 


łości nafzey. Bo jak msgnes ciągnie do 
J 
choć żelazne ferca powinien ku fobie 
pocięgnąć. Ale dokładniey od Augu- 
ftyna mówi Paweł S. 2. Cor. 5.V. IJ 
Charitas Chrifli urget nos; ... ut qui via 
gunt, jam non fibi vivant, fed ei, qui pro 
iphis mortuus eft. miłość Chryftufowa 
przynagla nas, aby którzy Żyła, iuż nie 
fobie żyli, ale temu, który za nie umarł. 
Nie potrzebaćby więcey przyczyn na 
przymufzenie ferc nafzych Chrześcianie 
do kochania Jezufa nad te, które w 
pierwlzey Części przełożyłem; wfzakże 
fa dzielne, zapalałące, naglące? Ale że 
mi iefzcze iednę Paweł Apoftol, wielki 
praktyk miłości Jezufowey, iako ten, 
którego milość do krzyża Jazufowego 
P4 przy- 


fiebie żelazo, tak Jezus ukrzyżowany 
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przybiła: Chrzfło confixur fum cruci; zi 
mi mowię ir, cze iednę -przyczynę de 
związanła umytiów wafzych dale, mi- 


nąć tey nie mogę: commendat autem cha 
ritotem fuam Deus i ; 


milość jgzuío y [ 

na, że, gdy my iefzcze srzefznikami by- 

li, wtenczas za nas Zba el JE/Vs u- 

marl. Przenikaciefz głęboką myśl Pawła 

Apoftola? At * ie ią przenikali, zba- 

wiennie rzecz podobieńfitwem obłaśniam. 
C o; rozumieci lyby Król, Mona ir: 


podiął, aby go p Ży 
czyliby ta nie była wielka miłoś 
gdyby podiął śmierć za niex Slaai któ: 
remu tyle laik, dowodów hoyności 
Pańlkey Świadczył, a on przeciwko 
niemu podnioff rokofz fi 
bić zpanowania iego. y f 

ana innego nieprzyiaznego pierwfze: 
lisby nie więkfza iefz była 


4 cz zę 
p] 4 é 
f Coż gdyby Monarcha Śmierć 


żą niewolnika, ktory nie tyl 
rokofz 
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za miłość! bo cz 
Pan, człowiek nie 
człowiek ftworze- 


iąc, 4 BoGu wypowiada- 
; więc więkfza miłość. U- 
marł 
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ztowkiem , gwoździe rozpiętym pawi- 
onem, ocet z zołcią kordyałem ; tenże 
to Pan nieba y ziemi? a zapewne od 
znikomości oderwiefz ferce. qui vivunt, 
jam non fibi vivant, -fed ei, qui pro ipfis 
mortuus efi. 

Ah mòy Swięty Panie! y któż ciżyć 
nie zechce? Zycie mam od ciebie, cze- 
muż go żałuię dla ciebie? nie będę 
żył tobie, a komuż żyć będę? Mnie 
niefzczęśliwego! żyć będę piekłu. Ale 
CÓŻ mi po takim życiu, gdzie zawfze 
umierać trzeba, a umierać nię można? 
Niech ia móy Swięty Panie żyię zawfze 
z tobą y dla ciebie. Ty bezemnie żyć 
możefz na wieki; ale ia bez ciebie Żyć 
nie mogę, bo takie życie moie nie- 
(zczęśliwe; niechże ia z tobą y dla cie- 
bie żyię.  Dufzo moia y ciało moie, za- 
klinam was na miłość zbawienia mo- 
iego, abyście JEzufowi żyły; dufzo: 
żebyś oddzieliw(zy fię od ciała, nie prze. 
ftawała Jezufa kochać; ciało: abyś fię 
nie pierwey od dufzy oddzieliło, poki 
Jacufa ukrzyżowanego, którego przy 
konaniu w ręku trzymać będziefz, do 

ferca 


ferca mocno 


nie wymówifz: 


f AI PZ a S e a A f. 
wfzyltko, boś ty ieft lepfzy nadewfzy- 
ch ia umieram dla miłości two- 


7 umart dla milości moiey, 


4 1Dy w maląrfkiey fztuce zawołane- 

$ mu Tymantefowi żałobna pompę 
z Jfigenii corki Agamemnona ma ofiarę 
Dianie fkazaney malować kazano, ta- 
kiego zażył wynalazku: w przyfionku 
Batwochwalnicy wydał wfpaniały Ot- 
tarż,na którym zgotowany ogień Cze- 


niefzczęśliwey z panieńfkik 
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Żal tak rzetelnie. wyraził; że dofyć było 
do wz AAC ferca na fmurńe w obra- 
zie weyrzeć affekta. Gdy zaś do wy- 
rażenia boleć ci Matki nad corką przy: 
fzłóo, rozpaczywizy o fkutku doftate- 

czfiym, ke na twatż Matki fubtelną 
bawetnicę; y napifal: par ñulla figura 
dolóżi tu mi nie itaić domyflu; dość że 
| miącey Córy. Coś podo= 
ze W dzifeyfzych okoli- 
idzę: Kazał Bóg Ewan= 


bnego Słuchac 
cz tościśch wi 
geliltom Swiętym fmutną jetozolimiką 
wyńtia alówać tfagedyg; na którey Syn 
Bofki Oycü przedw fecznefnii zd nakód 
ludżki ofiarę źfiebie uczynił; Wyfła- 
wili ią Światu całemid w nap jManych od 
fiebie czterech paffyach; gdybyto W czte. 
rech żywych Obrdzach. Dość fiależy= 
cie A fa połmanie, naigrawanlà; fądy 
ńiefprawiedliwe; biczowania; korono- 
wania; wyroki śmierci, y owfzeńi Śinierć 
famę wyfazili; y opifałi. Gdy zaś przy= 
fzło boleści Mari ki Nayświętfzey na 

Synem umęczonym opifować, ( 0 nafze 
mniemanie: zawiedzione! )ledwo fię na 
kilka flow y to iefzcze obóiętnych 
Zdo= 


== 


Na święto Nays: Matki bole: 24 
zdobyli: fiata podle krzyża Matka iego. 
Coż to ieft? pomyślitem fobie , to po- 
dobno Bog Maryą od wfzelkich żalów 
przy męce Syna fwego zachował? co 
mi fig zaraz nie zdało, ponieważ ią Ko- 
ścioł Swięty wfpół-Odkupicielką nafzą, 
y Królową Męczenników nazywa; te by 
zaś tytuły ffużyć iey nie mogły, gdy- 
by nic nie ucierpiała.  Mniemałem ie» 
fzcze: podobno Ewangeliftowie Swięci 
doftatecznego boleści Maryi niemogąc 
obmyślić wyrażenia, o niepodobne hę 
rzeczy nie kufili, namieniwfzy to tył- 
ko niedokładnym flowem, czemu wye 
ftarczyć nie mogli dokładnym opifa- 
niem. Ale kiedy pilniey rozważać, ro* 
ftrząfać założone począłem flowa, co* 
fnąłem fie womylnym mniemaniu, y 
za pewną ofądziłem prawdę, że niemo- 
gli więcey na opifanie boleiącey Matkł 
powiedzieć Ewangelifiowie Swięci, iak 
gdy w kfięzach fwoich te fzczupłe zo- 
ftawili owa: lata Mutka irgo podlekrzy* 
ża. Przyczyna tego, á oraz dallzey 
mówy rzecz, bo ten ieft naydoftatecź= 
Q nieye 

& Balfama Przygod; Tem: FI, 
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nisylzy niepoiętych MaRv1 boleści do- 
wód że była Matką Jezulową flabat 
guxt aCrucem Jefu Mater ejus. Ad M.D.G. 
W MATCE, Bofkiey dwie włafności 
upatruię; iednę: godność iey nieporo- 
wnaną, y ta pochodzi od JE vfa na Ma- 
ryą. drugą: miłość wielką ku Synowi 
fwoiemu, y ta pochodzi od Maryi na 
JEzufa. Z obudwu tych włań ności grun- 
townie y oczywiście żał niepoięty y 
niewypowiedzianą boleść Maryi wy- 
prowadzę. Poczynam od pierwfzey. 
Żaden z katolikow o tym nie- wątpi, 
choćby też naywiękfzy proftak, że Nay- 
świętfza Marya powinna mieć pierwfzy 
po Bocu honor, 'y cześć nieporowna- 
ną ztym pofzanowaniem., które albo 
ludzióm, albo Świętym Pańfkim odda. 
iemy. "Godność bowiem Maryi ieft 
pierwfza po Bocu, bo w tymże pun- ` 
kcie czafu, którego ftała fię Matką JE- 
zufową, Rata fię ( mówi Damafcen ) 
wizyftkich rzeczy {tworzonych Panią y 
Królową, a zatym wfzyfcy Monarcho- 
wie, Królowie, Panowie ziemicy fą 
poddanemi Nayświętfzey Marri, ki: 
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fcy Aniołowie, Cherubinowie, Serafi- 
nowie, Trony, Cnoty, Władze, Jmio- 
na Anielfkie, licznemi fą flugami Ma- 

i; zgola y GAR do poddarńltwa 
dużeńftwa Maryr należy, cokolwiek 
sM w niebie ziemi, a nie 
ARA zerność Pańltwa y 
n S.a po nim 
B onat peniti: dod w ife ęgac ch fwo- 
ich, że Bog acz iet Wfzechr mogący, 
nic godnieyfzego y wfpanialfzego fwo- 
rzyć nie mógł nad Matkę fwoią. Mógł 
million światów takich fak ten, y o- 
knieyfzych ftworżyć, mógł 
'fpanialfze niebo z niczega 
więkfzey Matki uczy- 
Majorin Matrem facere 
gdyż tak ieft, nie wątpię, 
nie A z Akwinu 
podpić fz że Nayświętfza MARYA bo- 
iaźni, PR A Czci y wfzelkiey 
miłości celem y metą po Bocu pierwfzą 
być powinna. Jakoż należycie z Do 
ktorem wielkim ofądziliście. 
Ale patrzcie, co fię dzieie; pofłu= 
chaycie iene, co też płaczliwy Jere- 
2 miafz 
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mia(z o Nayświętfzey Maryr Pannie | 
duchem Prorockim przepowiada: fafa | 
eft quafi vidua domina gentium princeps | 
Provinciarum fatla efł fub tributo. Thren. 
1.v. 10. Stała fię iako wdowa Pani na- | 
rodów, Kiężna powiatów flata fię hol- 
downą. Zebyście prawdę tych flow | 
Prorockich przeniknęli, ftawcie fte my- 
ślą w Jerozolimie; nadftawcie ucha, co 
też tam fiychać'o Mazyr, że Królowa 
nieba y ziemi wierutnego złoczyńcy 
Matką (tak nazywano Jzzufa) ogłofzo- 
na, że Matkę Sędziego za Matkę iotrą, 
Matkę mądrości Bofkiey za Matkę zro. 
zumu obranego ( wfzakże tak zbluźnił 
Jszufa Herod? ) Matkę Bofka (tu fię 
katolickie padaycie ferca ) za Matkę 
buntownika, opola vinipotator , a co fię 
naybardziey Bóftwu fprzeciwia, grze- 
fznika y Świętokradzcy miano, ofądzoe 
no, obwołano. princeps provinciarum fae 
&a eft fub tributo Takiż to honor Krò- 
lowy nieba ? takaż to danina od podda- 
nych Pani? takaż to cześć y ufzanowa= 
nie MaTki Bofkiey? O fāki na tak 
wielkie zniewagi Żal mufiał Panieńfkię 
ggarnąć fercel Do was w tym wciekanp 


ił 


ao 


GW ch <<b 


Na śmięte Nays: Matki boles 845 
fg, wy olądźcie Panowie ziemfcy uro- 
dzeniem, honorem, godnością, roftro= 
pnością od BoGa 'darowani, wfzakże 
naylepiey czuiecie, tak boli rana hono= 
rowi zadana. Kleopatra Królowa pa 
przegraney zAuguftem Cefarzem aby 
figę wniewolą nie doftafa, iafzczurkę 
do pierfi przyłożywfzy , umierać wolała 
chociażby ią Cefarz acz zwyciężoną, 
ależ względem traktował iak Królową. 
Oliwarus zwycięftwami znaczny Kawa- 
ler Hifzpań(ki oraz Admirat, nie mogąe 
wygotować na czas floty woienney 
przeciwko Anglii, że tylko od Filipa 
drugiego Króla {wego te uflyfzał flowa, 
widzę Oliwarze że móy affekt nie- 
wdzięcznością nadgradzafz, natychmiaft 
tą fobie myślą nabiwfzy głowę: „Jmię 
dobre firaciłem u Pana, wpadł w malignę, 
y wkiłku dniach życie (kończył. Coż 
za przyczyna Śmierci? oto mu przy“ 
mówił; Ktoż przymówił ? Król y Pan 
jego; Coż takiego przymowił? flowa 
bardziey żal iak gniew) wyrażaiące, y 
dla tego umiera. Moóy Boże! coż to 
ict względem zniewagi, wzgardy 0% 


Q 3 belg 


Baig hono norowi 

by cierpiała od Pana Króla 
gdyby przynaymn iey od 
bie, ale od poddanych! 
danych iaki 

od famey halali ry, od 
Jerozolimfkich fteku! Ci 
fobie palcem, Owili: « 


Lag 
g0 


toż to 
wnik 


A tu iuż í 
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tu, dle op atro; Oliwa- 


i po )rownani 
a wod boleści (GA 
o iey będzi 
niebo: ała | by tak Nayświęt(za 


is by 


ZE 
GL 


Na świętą Noys: M 


czności w naywiękfzych urazach zacho- 
wuią człowieka „ox boleści,  Y tak: 
czemu Krolewfkie Dziecię choć od nay- 
lichfzego człowieka znieważone, nie 
zmar(zczy fię, nie czuie urazy? nie in- 
fza przyczyna, tylko że ałbo żadney, 
albo dofkonałey o Królewfkiey godno- 
ści, wiadomości nie ma. Czemu ié- 
fzcze Monarchowie, Królowie, Xiążę- 
ta wefoło w Palacach albo Zamkac h 
biefiaduią w ten czas, gdy albo rówien- 
nicy, albo fiudzy, albo domowi fkryte 
paizkwile, a czafem y zdrady na zgubę 
honoru ich knuią? infzey nie dacie przy“ 
czyny, tylko że nie wiedzą o tey WZgať. 
dzie. Nie miała takiey folgi w bole- 
R 


znawała bo 
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Asgredo, że Nayświętfza Marya żyiąę 
na ziemi, miała widzenie twarzy Bo- 
fkiey takie, iakie małą teraz Święci w 
niebie, a zatym mufiała wfzyftko w Bo- 
Gu widzieć iak w zwierciedle lakim: tan- 
quam in /veculo voluntario owa: fa Szkota, 
Pcznawała zdrugiey trony wfzyftkie 
wzgaróy, potwarzy, bluźnierftwa, fzy= 
dzenia, nai rawania, nietylko te, które 
lie w oczach iey działy, ale też ukryte, 
to ieft wiedziała, co po domach, kamiee 
nicach, ratufzach przeciwko Synowi 
fwemu, y przeciwko fobie gadano, iakie 
konfzachty, zdrady, pafzkwile wymyśla. 
no, rzucano, głolfzono. Jaki ( f;dźcie 
fami ) przy takiey wiadomości .w fercu 
,Panieńfkim mufiał być żal? Ja fobie i- 
maglauię, iak gdy fię przerwie grobla, 
w ten czas nieutrzymanym impetem lu= 
nie woda, tak gdy Bog MaRv: otwo- 
rzył zrzódła wfzelkich boleści, to ieft 
wiadomość godności Macierzy ńfkiey, 
y wiadomość z niewag bluznierfkich, 


ią Bernarda) ro'fpłynąć dufza 
boleigcey Maxvi. Przydaie S. Germa- 
nus; 


Na święto Nayś: Matki boles: 

nus: y oczy, bo Nayświętiza MARYA 
krwawemt w tenczas płakała łzami. A 
naydokładsiey  dausentius „ułinianuę 
wówi: z w takim gwałcie Panieńfkie MA- 
RYI zofławalo ferce, że gdyby cudowna 
Wfzechmocności Bofkiey ręka nie prze: 
fzkadzała, tedyby co moment natężona 
boleść w naymnieyfze fztuki rozrywać 
by ie powinna była. O żalu niewy- 
mowny ! o boleści nieporownana! Tak 
naywyżfzey godności zelżoney boleć 
należało. Princeps Provinciarum fafa eff 
ub tributo. 

Wielki dowód żalu z macłerzyńfkiey 
pochodzący godności, nie wątpię, żeś 
„cie. uznali; drugiemu ucha pozwolcie, 
a ten z natężoney miłości Macierzyń: 
fkiey ku Synowi wynika. ZdaniendAu- 
guftyna Swiętego ten drugi ieft potęż= 
nieyfzy od pierwfżego: Ubi amor eft, ho: 
nor non efi. Gdy fig, mówi Dokor S. 
honor y miłość razem w kim zniydą, 
tedy milość zwycięża honor, bo potę- 

znięyfze ma na fercu ludzkie pobudki å 
niżeli honor. - Niechcę fię ia wto wda= 
wać ani rozfądzać, któs.a przyczyna 

SAW 
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I | ii | Ma 6 ER wzięta, dość mi na tym, 
WAR | że iak ta mta, tak yta nìepoięte, niepo- 
KANN | rownane boleści MA: j 
PIN wna ieft ffuchacze, że mił 
AM onay b 
pa dti ści ftworzone co do god 
| | MJ | || żenia prz .echodzi. Bo ? y 
W II mentu Irzecz wzięli, Jezus wfzyftkie 
| i | ii | miał włafności, które pobudką mogą 
MNI I być do kochania fie a-takim fpofo- 
DNA bem ie miał, iakim vadne ftworzenie 
| | mieć nie może. Był naiamprzód, iak 
AURAN mówi Pawel, naypięknievfzy m dzy 
| LN wfzyftkiemi Synami lędzkien i, tak da- 
ii IJ lece, że według hau! 
| 
| 


I błogośławieńfiwo  świerun 
| 5 } 

| przybyło w- Niebie z 
MAI „Fwarzy Je AR 


AERE ten ieh żyw ot 
ali Jezofa Chryftufa. 
mędrfzym, 


, Daj y bog a 


bow | 
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fzanuiącym, po! fuiznym erat fubditus, A 
co iefzcze bardziey wzbudza affekt, był 
dobrze czyniąc ym Matce fwojey, Za- 
chował ią od grzech u pierworodnego, 
utrzymał przy Panieńftwie uczynił Kro: 
lową Nieba y ziemi, więcey powiedzieć 
nie mogę, uczynił Matką fwoią. Był 
przed nią, mówi „Anzelm, aby ią ftwo- 
rzył; fw wieś ią Naby fię zniey paro- 
dził. Przydaycie do tego, 2 bvł tedy» 
nakiem Ma Filius auis Matris fuæ. 
Gdyby dwoch takrch miała, moglaby ie; 
dneg o mniey kochać, ale jednego tylko 

i Syna y Boca; iakim 

„ lak ką p przychyl nością, 
A kocha mufiała? 

ść MaRYyt nieporownana 

ością iców wfzyftkich ku dziat- 

ko om fwoim.' Bo choćbym tey przy- 

y nie z ktorą powiedziałem, 
yliż mi na innych zbywa? Miłość 

(ka ku dziatkom dzieli tię 

jipen oer że Oyca 
go Nayświęt- 
YA kochać y za ca y za Mat 
atek ziemfkich ie „dak uważa 
Tertu- 
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Tertulian, iedną częścią ku Mężowi, 
drugą ku Synowi nakłonione, Makra 
że bez Męża, iak uczy Ewangelia, po- 
częla JEzufa, całe (erce iernu darowała, 
Milość rodzicow ku dziatkom powinna 
być pomłarkowana, y ieżeli za granica 
fwoie wynidzie, grzechem ieft, iak 
mówi Chryitus: gui amat filium fuper me, 
non ef me dignus. Matth: ro. v. 37. kto mie 
tuie fyna nad mie, nie ieft mnie godzien. 
Milość Nayświętfzey Maryı nie miała 
granic, im fię bardziey ku Jzzufowi 
wzmagała, chwalebniey(zą była. A ie- 
żeli fię obeyrzę na uwagi Filozofii natu- 
ralney, powiedzcie mi, iak fig też w 
wnętrznościach MakRyr 
JEzufowe? niewiecie? odpowiada za was 
Marra de dggredo: że Duch Przenay- 
świętfzy kilka kropel krwi 
nieńfkieso udsieliwf. 


zy, zniey uformo: 
wał Ciało Jnzufowe. Co ieżeli tak ieft, 
iakoz ief nieomylni 


e, toć łacno wnieść 
fobie, że MaRYA nie tylko przez dobro- 
wolne miłości obranie, zle też przez po 
tęzną iakąś fympatyg mufiała kochać 
Jnzvfa, ponieważ Jezus był MaRvr fer- 


CET. 


C:ało poczęło 


zferca Pa. 


Na fwięto Nayt Matki boless asg 
ecm; Wfzakże że człowiek z człowieka 
początek bierze, ie człowiekiem, toć 
gdy JEZUS co do Ciała wziął fwoy po- 
Czątek z ferca MARYI, mufiał być fercem 
Mixy. O miłości wielka! natężona I 
nieporownana! 

Do póty zukontentowaniem moim 
mówiłem. ` Ale ah! iakoś mię Anzelmie 
Swięty pomięfzał, gdyś w kfięgachtwo- 
ich zoftawił: Amor eft menfura doloris , 
miłość ieft wymiarem boleści. Z tych 
Gw Doktora abyście rzecz gruntownie 
przeniknęk, do ktòrey dążę, taki argu- 
ment kładę: Jm kto kogo bardziey ko- 
cha, bardziey boleie nad niefzczęściem 
jego. W tak umrze Kto obcy, ktorego 
aniś ty znał, ani on ciebie, nie żału:efz, 
boś go nie kochał; umrze domowy, 
znajomy, żałuiefz, boś go kochał; u- 
mrze krewny, bardziey żałutefz , boś go 
bardziey kochał; umrze żona lub fyn, 
łefzcze bardziey Żałuiefz, boś ich bar- 
dziey kochał. Tak fię mierzy miłość 

dalem, a żal miłością. Amor ef menfura 

doloris. Ale nayświętfza Marya Panna, 
(iakoście fyfzeli, ) naybardziey y Z nikifa 
nie- 
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nieporownanie kochafa Syna fwoiego 
JEzula, więc nad niefzczęściem, á nieia- 
kimkolwiek, ale nad hańba, męką, śmier- 
cią iego naybardziey y nieporownanie 
boleć mufiala. 

Com dopiero wymówił w argumen- 
cie, Jeremiafz Prorok Thren 2. v. 13. da- 
wno przepowiedział] w duchu: Z kimże 
cię porównam Panno Corko Syońfka? 
żal twóy wielki iak morze. Cui compa- 
rabo te. ...virgo filia Sion ? mogna efi enim 
velut mare contritio tua. Porównam cię 
Panno Nayświętfza z Matką. Tobiafza 
nad Synem placzącą? ale darmo; tamta 
płacze, że fyn iey nie powroci! jefzcze 
z drogi, ktorego Aniotowi powierzyła; 
ty boleiefz, że Syn twóy na krzyżu ko- 
na, którego Świętokradzca Judafz na 
śmierć wydaj, Porownam cię z Matką 
Machabeyfką, przed ktorey oczyma fie- 
dmiu iey Synow zabito? Ale darmo, 
tamtych zabitych za Męczenników ży- 
dzi poczytali, y fzanowali; tweso Syna 
umieraiącego za łotra maig. Porownam 
cię z Abrahamem Jzaaka fwołego na 
plac śmierci prowadzącym? darmo; tam 

temu 


ora ti boles: 255 
, y iefzcze z bilo- 


zcze aee ipai Male- 

igno moritur. Porównam 

m Patryarchą zaprzedanego 

Jozefa płacząc armo; tamtemu po 
firaconym ` Jożel iedenaftu  iefzcze 
zoftało fię fynów tobie iedynak zginął. 
Porównam cię nakoniec z Dawidem nad 
Abfalonem f padl: tobi dar- 
odziwy, ale za- 

am orami twò cy 


farknie. 
Serca 
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Serca nafze fa zarażone, przegniłe, y 
zepfute grzechem piers orodnym, bo'acz 
zgładzony ieft przez Cbrzeft Święty, 
jednakowo wiele w nas złych zoftawił 
fkutkow. ` Jedney Nayśw ętfzey MARTI 
Panny ferce ieft wolne od tey fkazy, ieit 
Żywe czerftwe, czule, á zatym na nay- 
mnieyfze urazy boleie; a tym bardziey 
boleie, im ieft czyfifzg; a że ief nay= 
czyftfze, nayżywfze, na naymnieyfzą u- 
razę naybardziey boleie. Y to ro ieft, 
co powiedział Hieronim: naymnieyf/ze ga. 
kłucie Ciała JEZU fowego było przebiciene 
włocznią ferca MARYI, Coż dopiero 
mówić, iak mufiała boleć MARYA, kiedy 
widziała odpadaiące od kości przy '0- 
krutnym biczowaniu fyna fwoiego cia» 
ło? kiedy widziała padaiącą (ię czafzkę 
od gwałtownego Wbiiania korony cier- 
niowey, a kolce przez fkronie, oczy y 
ufzy wyglądaiące? kiedy widżiała pod 
krzyżem ciężkim na gorę kalwaryifką 
dzwiganym JEzufa na twarż padaiącego? 
kiedy widzłała, iak z niego przywrzałą 
do ren zdzierano fuknią, y powtornie 
ednawiano rany? kiedy widziała, iak 
nA 
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na krzyżu gwałtownie fy ufa rozcią- 
gano, tak że aż (iak mówi Anzelm S.) 
rwały fię żyły, y ręce z ftawów fwo- 
ich wychodziły, a potym nagle w dół 
wykopany a z okrucień- 
ftwem ciała iego, z rozdarciem ran prze- 
nayświętfzych y Mae wienieh w fzel ję 
kich boleści? Cotam za żal, za boleść 
w fercu Panieńfkim być muGały ? Jate- 
go wyrazić nie mogę, morze fo ieft dla 
mnie niezbrodzone. Cui comparabo te 
virgo Filia Sion? magna efl enim velut ma- 
re contritio tua, 

Kończę: Dowodziłem tego, że naydo- 
ftatecznieyfzy dowód niepołętych Ma- 
RY! boleści był ten, że byfa Matką Jezu. 
fowa; dałem tego dwie przyczyny: pier= 
wfzą z godności naywyżfzey zelżoney, 
drugą z miłości naywiękfzey w fynu 
fwoim ukrżywdzoney. Coż więc z te= 
go wfzyftkiego wniofę? wniofę, czego 
fię naymniey fpodziewacie. Czekacie 
podobno, nie wytrzymuię, wnofzę, że 
każdy Cbrześcianin w grzechu śmiertel- 
nym zofłaiący, powinien czym prędzzy 

znie- 


X. Balfama przygodne Tom VIL, 
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z niego powitawać, żaden zaś fprawiedli: 
wy na grzech cięfzki śmiertelny odwa- 
żać fię nie powinien. Pomyśli nie iedeń, 
y rzecze: Coż. to ieft?.o boleściach Nay- 
święt(zey Maryı kazanie, o grzechu 
śmiertelnym konkluzya? dziwuy fię tym 
czafem, kto zwykłeś fądzić, a rzeczy 
nie przenikafz ; iak fkończę kazanie, 
wezmiefz wniofek, 4 bodaybyś go y w 
fercu zbawiennie poczuł. Pewna ieft 


"Słuchacze, że .co w Jerożolimie Jezus 


cierpiał, toź cierpi y terazod złych ka- 
tolikow. Wydał go Juda(z-przez poca- 
łowanie zdradzieckie; wydają go y ci, 
ktorzy Świętokradzko do Świętych Sa- 
kramentów przyfłępuią iak mówi Au- 
guftyn. Obnażono, biczowano Jezufas 
też mu wzgardy wyrządzają niewitydy 
ludzkie, iak Świadczy Bonawentura S. 
Dodawano łańcufzkow żelaznych; aby 
święte fzarpaho Ciało; toż czynia ci, 
którzy przez hardość y wyniofłość 
windułą fięi w gorę, iak uważa Hugo 
Kardynał. Kororowano JEzufa cier- 
niem; tęż mu mękę zadaią fzpetne my* 
gli dobrowolnie ,przypulzczone, iak 
$wiek= 


PH KI NI e 
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twierdzi Hilary. Obciążono go krzy» 
Żem; tegoż nad nim okrucieńftwa doka» 
zuią cięfzk ie grzechy, iak przepowie* 
dział Prorok., Ukrzyzowano go nako- 
niec; y tę mękę powtarzaią grz efznic 
iak uczy Pawel S. Ja dodaig, że nie ty i 
ko powtarzaią, ale też ekrutniey, cię- 
żey y gorżey powtarzaią: wfzakże ro- 
zdraźniona rana, ciężey boli? rozdarta 
blizna trudniey fię goi? żydzi pier- 
wlze zadali rany, my rozdzieramy, 
rozdrazniamy; żydzi mie poznawali 
jawnie Jezufa Być Bogiem: Si cogno 
vifent... non crucifixiffent, fiowa fa Pa- 
wia S. my poznaiemy y wierzemy. 
Na męki Jerozolimfkie fam fię Jezus o- 
fiarował: oblatus, guia voluit; my ponie- 
wolnego Jezufa dręczemy, krzyżułemy. 
Zydzi porwali fię na JEzofa, ale iefzcze 
na ziemi żyiącego, ale wzgardzonego, 
ale w mniemaniu pofpolitym fyna cie- 
fielfkiego; my porywamy fię na JEzufa 
fuż kroluiącego, iuż w niebie Tron za. 
fiadaiącego, iuż iako Boca yPana. Ktoż 
tu ieh okrutnieyfzy? ktoż tu ieft zu= 
chwailzy? (fądź nayproftfzy rozumie) ży- 
dzi czyli my? R2 Aie 
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A teżeli tak ieft, wn eście fobie, czy= 
liż nie takie, ( co mówię: takie?) czyliż 
nie okrutnieyfze od Jerozolimfkich ka- 
tów fercu MARYI grzefznicy zadaią ra- 
ny, gdy widzi, że Syna iey nayukochań- 
fzego tyrańfko, a co naybolelnieyfza po- 
wtóre zabiiaią, a w Synu katuią Matkę ? 
O bolejąca Matko iak wiele od nas cier- 
pfz? Albo ia dziliay ( pozwol niego- 
dnemu ) wezmę ferce .twoie zbolałe, 
poydę znim do grzefznika, ftawię mu 
przed oczyma, y (pytam: coz ci to fer- 
ce winno, że fię tak nad nim paftwii.? 
podobno że Marya perodziła Je.ufa, 
ktory cię fądzić y potępiać będzie? pri- 
wda porodzila Sędziego, ales takiego, 
ktory cię nie ofądzi na zgubę, ieżeli fam 
nie zechcefz; porodziła Sędziego,ale 0- 
raz Qyca, Dobrodzieia y Zbawiciela twe- 
go, czegoż fię nad iey fercem paltwilz ? 
Zal mi, żem fie ę pyt ta; wiem, wiem, choć: 
byś mi nie pou ie dzia! l wie m przy zy nę 
okrucieńftwa twoieg: ; a niżeli ci zga* 
dnę, pofłuchay hiltoryi. Pifze Sandeufz: 
że w mieście Boemium Francifzek Sac- 
ciufz Kapucyn gdy w zarliwym do zgro- 
madzonego (luchacza kazaniu wyrzekł 


Nan ie to Nays: Matki boles 261 
te flows: Ey grzefzniku! gniewu fię Bo/kiee 
go wyfirzegay ; ręce te bowiem „które ros * 
piste na widzifz, miecza zażyią na 
ciebie, w tym oczywiście Pan JEzUs o= 
derwie od krzyża ręce, pofiągnie do bli: 
iko ftoiącey boleiney Matki, wyrwie 
miecz zferca, grozić nim fluchaczowi 
pocznie. Struchleli na to wfzyfcy, y pra- 
wieby zginęli, gdyby nie Nayświętfza 
Marya boleiąca łafki fwey zażyła; ta 
wziąwfży Syna (wego JEzula za rękę, 
miecz inu odebrała, (o miłości ku nam 
niepoięta L ) znowu go wferce iwoię 
Otoż grzefzniku, ta to ieft 
przyczyna, Że fię paftwifz nad MARYE 
fercem, bo cie broni od gniewu Bo- 
fkiego, bo zaflania od kary, bo ci fię 
Matką ftaie. wfzakżem ct -zgadi? wfzak- 
a fię domyślif? Ale ©' ciebie nad 
ze okrutnieyfzego! teżeli grzechu 
iertelnego nie przeftaniefz, albo do- 
piero} fię na niego odważyfz, abyś ferce 
Macierzyń (kie zranił; bo y beftya do- 
brodzieyltwy łafkawieie, a ty lalkami 
frożeiefz ! 


vlożyła. 


R 3 
Morze 
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Morze 
świętfza! ktożb 
miał? 


aia fię śmiać b 
dnego! żem 


mmiętywał boleśc 
fiwa choć krotki 


nie miał! pieuw 


żem choć o boleści: 


boleści nie uwa 
nym zofta 
na ofiarę 


v przebiy 


, 
jdZ 


cię ztaniło nieraz 


£OKgLOT tfcadimtur 


fiońce, y 
męce Syna twoi 


fakule grzec 
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ości! Marko Przenay- 
fe nad tobą użalić 
i żywioły, przy 
ego. y twołey płaczą, 
ędę? o tnnie nierozfa- 


do tych czas anł rozpa- 
i twoich, ani nabożeń- 
iego ku tobie boleiącey 
'aga to moia fprawiła, 


twoich ffs Gal. 
BOA obłaśnio- 


, rzucam ci ferce moie 
4 miecza z ferca twołego, 


Niech bolełe z tobą, 

placze, czyli raczey 

hy fwoie, któremi 

tę potym razem 
ż 


Zy AD 


tompatimur, 
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KAZANIE X 
w Niedzielę ro po Swiątkach. 


Podczas czterdziefto - godzinnego Nabos 
żenitwa przed: Nayświętfzym SAKRA! 
MENTEM miane. 


Fakus efi fletus magnus in Ecelefia ab omni- 
bus, €7 per multas horas una voce clamaverunt 
ad DEUM Qudith 7: v. 18. 

Stał fię płacz wielki w zgromadzeniu od 
wfizyftkich, y przez wiele godzin iednym glos 
fem wołali do BOGA: 

Duo- homines afcenderunb in Templum; ut 02 
rarent. Luce. 1$.V. 10, 

Dwoie ludzi witąpiło do Kościoła, aby fig 


modlili. 

W / Idzę, że fię Nabożeńftwo czterdzie- 

N. lto-godzinne podoba Panu Bocu- 
Jawny tego dowod zfłów założonych, 
króre przypominają nam fiarozakonny 
przypadek ; że gdy lud Jzraelfki w ożoli- 
czności naftępuiącego z wielkim woy- 
fkiem Holofernefa: uciekł fię do Kościo* 
ła, y tam przez wie le godzin per multas 
horas trwał na modEtwie, Bog mu: la- 


RA fka= 


264 KAZANIE. X 
fkawym fie fiawił. Y wne wym tefta. 
mencie podobni e czynili / | poftol owie, 
którzy na wiele godzin cod 
bożeńftwa fwoie ro: kładali; iako fię to 
pokazute z tych ffów 46 3. Di1 Biotr 
Yy Jan wjłępowali do Kościoła na dziew ią- 
t4 m odłittwy godz xing, Y teraz w fzyfc y 
Kapłani na fiedm godzin codzienne na- 
bożeńft x o pod zielone mamy, owfzem 
Pacierze Kapłańfkie godzinami fię nazy= 
walą Hore Canonica. To też uważam, 
ze Chryftus Pan na opifanie dy 
wielkich pofpolicie używał podabten- 

ftwa od godzin. ma > uiąc fprawy 
ludzkie potrzebne do zbawieni a, powie 
dział przypowieść o A 0darzu, który 
O godzinie trzeciey, fzoftey, dziewi 


enpe na- 


igtey, 


wyfzedi zwoływać. robo- 


tników.  Opifuiąc liczbę dwunafiu A- 

poftolów HA, rzekł: a zaź nie dwa- 

naście godzin dnia? Opif luiąc nagrodę 
A 


niebiefką , zi równał ią do godziny 
5 + > r 4 
wielkiey wieczerzy: milt Jtrvum hord 


„CQn2., Nawet czas ów, w którym miał 


dobrodzieyft twa iakie czynić, albo czy- 
nil; chciał, aby godziną był nazywa- 
ny; 
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ny; iako daie fię ¿nać ztych flów: Nie 
przyfzła godzina moia, zbliža fię godzi- 
na moia, dano wam będzie te owey godzi- 


nie, ozdrowiał , lepiey fig mieć poczęła: tey 
Zack Naczytać fię tego w Ewan- 


obno przyczyny Ko- 
hr wyftufie IMonBOŚĆ 


ku czafowł nazną: 
b 


Hi 
„£ 


na 
lid 


ozżeniiwo czter ieftogodzin- 
ne, a to nie } 

ko przy wyftawieniu Nay świętfzego 
SAKRAMENTI g5; co lię też wedi lug uftawy 
kościelney dzifiay na tym mieyfcu dziać 


ł 


poczęło. Wfzakże iowa w tym fa- 
mym znayduię taiemnicę; czemu to Ko- 
Ścioł S. aimnieys ani więcey do tego 
twa nie naznaczył godzin, tył- 
czterdzieści? czemu nie dwadzie- 
czemu nie pięćdziefiąt? Przy- 

e wam Chrześciadnie moi, dwor- 
nie fzukałem poważney iakiey tego 
przyczyny. Ale święci dawni Oyco- 
wie, Dottorowie Kościoła nic ò tym 
Sło) eńftwie nie prfzą, bo dopiero za 


czafu Urbana VIII Papieża Roku 1624 
w Rzy- 


drość y świątobliw ość iego pobudkę 
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w Rzymie do' Laterżnu wprowadzone 
tym fpofo bem „aby nieprzerwanym po- 
ryądkiemi Kościoły paznaczene obclio. 
dziło, iako teraz widziemy w Krakowie. 
Teologowie zaś, Beor rzy po Urbanie 
Papieżu żyli, o dła! 
iemnicę liczby czterd SETAA o tyn m ie=- 
dynie traktuig, kiedy fi f 
poczynać, kiedy kończyć, przerwanym 


ipoiobem, czyli nieprzerw anym: odpra- 
Wować, y iakin obrządkiem dziać fig 
powinno. , Jeden Doctor Teote log An- 
toni Quinquadvenass Jezuita Hifzpan , 
zdaie trę uważoną odemnie łacnić uu» 
dność3 na początku Fraktatu Teologi- 
cznego o Jubileu(zu czterdzie [to -go= 
dzinny m napifanego tę uwagę czyni: 
że bilkupi Rzymicy czterdzieści tylko 
godzin a nie więcey temu publicznemu 
naznaczyli nabozżeńłtwu, uczynili to 
( mniemam ) A ófuiąc lẹ do naychwa- 
kbnieyfzych taiemnic w Piśmie Swie 
tym czrerdzieftą liczbą okryśłonych, 
Podoba mi fię, ta uwaga Doktora Feoi 
loga, y abyńp za nią dzifiay pofzedł mą* 


mi 


rm 


re 
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mi czyni. Ale iakież to te taiemnice fą 
liczbą czterdzieltą okreslone, do któ- 
rych czterdziefto godzinne nabożeńftwo 
Kościoł S, fofuie? Moia rzecz będzie 
wytłumaczyć ie, wafza zrozumieć y na- 
sladować. A naypłerwey prośmy Je- 
zufa w Nayświętfzym SAKRAMENCIE U- 
taionego, aby mì dał łafkę do należy” 
tego wytlumaczenia, wam do zbawien= 


nego przen knienia. : Dopomoż blogo- 
flawieńftwem twoim tak mowiącemu 
jako fłuchaigcym ku więkfzey chwale 
Syna twoiego ptzedziwna Matko Nay- 
świętfza Panno. Ad M. D- G. 


C 


ZĘSC  L 

rĘAiemnice , które, przedfięwziąłem 
| || tłumaczyć, fą tylko cztery , ani 
więcey ich być nie może; Y że fa tyle 
ko cztery, w tym famym ku końcu 
kazania fzczegulnieyfzą mądrość Pana 


. Boca obaczemy. Teraz za pomocą la- 
i. fki Pana Boca poczniymy òd pierwfzey. 
2 Wiecie ( nie wątpię ) wfzyfcy , iaki był 
- ftan pierwiafikowego Świata. W fzy- 


A fcy ludzie, wyiąwfzy Noego y Familią 
łego , 
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iego, bünt przeciwko Bogu podnies 
Henot y chwałę powinna Bocu odie lt, 
| „lak mówi pilmo, jalo. 
ka tworzył; y gdy 
zlaty coraz bardziey złość wzraftała 
rzekł Bóg: niechcecie mię znać Pana 
dobrego, poznacie fprawiedliwego:; ro- 


fkazawizy p erwey daw zbudować 
korab, ktorymby fiebie, famil lia; yw fzel- 
kie czuyne, a nierozumne ZE 1ie 


achował, rozrzedził morza, otw 
1. 
k 
l> 


obio ł y buntown cze przeć i 
ieftatowi fwoiemu -plęmię ludzkie 
topem zgubił, Na to mieycie uwagę 
naymil noi, Że wody 


żg Świat, a nad ruiną iego Noe w 
kórabia% un e z iedney ftrony freze- 
Śliwy, źe od zguby wolny, z drugiey 
ftrapionv, bo trudno było nie czuć ła- 
lu nad taką klęfkg. Mówił fobie! a>aż 
nie Kia jey bylo Świecie sb inny Bocu 
oddawać honor ? pózt ż go teraz, że 
ien Płneki twoim ale nie rychło. J:k 

prędko będzie mi fie Pana o 
g lyby iak ńaypreę dzey, wyniydę z kora- 

BN 
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biu, zbuduię O ©>rz ; 
iemu uczynię ofiare, 
danym iego. A żeby tę intencyą wy- 
konal, otworzył okno w Arce, p ści 
kruka, chcąc zmiarkować, co fię z świa- 
tem działo, y czyli opadały wody. Wie: 
ciefz naymilfi moi, jaki to był czas, 
ktorego Noe otworzył okno zintencyą 
czynienia ofis ry Bocu? Powiada pilmo, 
en wtenczas: Cum 


że był czterdziei 


A chociaż to prawda, 


wyniŚć 
1 


ET] Jipe NnPrId HT 
tranfii(fnt quadrag dies , sapertat fene- 
3 


fira n, Gen. 8. Ub: 
nie mogł jek cze wtenczas 


że 
Noe do czynienia ofiary, bo n 


cj 


rze opadłe, przetzkadzały dí 


m jednakowoż, y to uważźaycie że 
czas do czynienia honoru Bótkiego 


fpofobny czterdzieltą liczbą okreslił, 
Tak fądził u fiebie: iuż fig 
czy, czas Bogu wyftas wić Oltarź yvuUczy* 
nić ofiarę. cum tranfiiffent qiadraginta 
dies. 

Qtoż macie. Chrześcianie moi: pier- 
wfzą taiemnicę, y pierwfzą przyczynę, 
dia którey to Kościoł S. nabożeńftwo 
czterdziefto -godzinne uftanowii. Uwa- 
żył 


40 dni koń- 
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żył naypierwey, że Bóg honoru fwoie- 
go krzywdzicielów nie dłuźlzą, ale tyl- 
ko czterdziefto-dniową, y czterdziefto- 
nocną nąwałnicą ukarał,  Uważył y 
że Noe po czterdzieftu zaraz dniach 
al fiẹ do Olearza ofiary y chwały Bo: 
;temi dwiema uwagami pobudzo- 
f: Nic lepfzego uczynić nie mo- 
gę; iak gdy 40 godzin pofłanowię, aby 
fię przez ten czas ludzie zchodzili do 
Kościoła, y powinne Stwórcy Bocu czy» 
nili ufzanowanie. Przetoć też podczas 
40 godzin Nayświętfzy SAKRAMENT bez 
żadney zaflony ief wyftawiony, aby ka. 
żdy wchodzący do Kościoła widział 
Pana fwoiego w Maieftacie, y tym wi- 
dzeniem napomniony poczuwał fię do 
pokłonu, iako Panu y Stwórcy fwoiemu, 
O Chrześcianie iaką gorącością y pra. 
gnieniem te 40 godzin mielibyście ob- 
chodzić! Rozumiefzże Chrześcianinie, że 
trefunkiem iakimfiś Bóg cię ftworzył? 
mylifz fig, Bog cię ftworzył umyślnie, 
y iedynie dla tego końca, abyś go chwa- 
lit, fzanował. Mógł cię ftworzyć albo 
nie ftworzyć, bo mu wolno było; ale 

nie 
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nie mogł cię tworzyć na infzy koniec, 
tylko na ten, żebyś go chwalił y fza- 
mował. Nieieft to wmocy twoley, a' 
byś fobie obierał koniec, iaki ci tę po- 
doba „bo ten, który ci dał iltność, przy < 
wiązał konieczną potrzebę, abyś. do 
niego {amego dążył; bo nie bariziey o- 
gień do ciepła, woda do wilgoci, floń- 
ce do światła, iak ty ftworzony iefteś 
do BOGA. A chociaż taé fiz może 
przez złą wolą twoię, że nie będziefz 
do Roca dążył, nieomylna iednak Za- 
wfze będzie prawda, że nie bogaćtwa, 
nie rofkolzy, nie honory, nie przy iaźDi, 
w których ferce zatapiafz, ale Bóg ie- 
dynym celem :two'm; a kiedyż do niego 
dążyć będziefz przez chwałę y pofzano- 
wanie? 

Wiefzże ty Chrześcianinie o tym, że 
byłeś obowiązany pod grzechem cię- 
fzkim, abyś był Boca twoiego kochał 
w pierwfzym momencie używania ro- 
zumu ? iak- bowiem fyn wtym pier- 
wfzym momencie, w ktorym poznaie 
Qyca, fluga wtym pierwfzym momen- 
cie, w którym poznaie Pana: powinien 
MU 
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mu miłość y pofzanowanie; tak czło: 
wiek obowiązany, aby w tym piewfzym 
momencie, w którym flyfzy o Bocu, 
akt mitości Boca nadewfzyftko uczynił, 
Ta iet wfzyftkich Teologów nauka. 
Kochał - żeś Boca przy pierwfzym wzię: 
ciu rozumu? Ah nie! ale może cię w 
tym niewiadomość obowiązku wyma- 
wiać; to gorfza, żeś go nie kochał w 
dalzym życiu twoim. Młodość daro- 
wałeś lubieżności, frzedni wiek ftara- 
niu o rzeczy znikome, ťi raznieyfze la: 
ta baiwanowi (tak Qycowie święci ła- 
komłtwo nazywaią ) poświęciłeś przez 
zbyteczną pieniędzy miłość, y do nich 
przylgnienie. A kiedyż Boca twoiego 
kochać będziefz?  Uważyłżeś iefzcze 
Chrześcianinie, iakeś wiele trudności DO: 
deymowai , byś fię przyfiużył ftworze- 
niu? przypomniy fobie ty konkurren= 
cye: w iakim ftrapieniu, fatydze, nakła- 
dach Rachelę twoię pozyfkałeś; przypo- 
mniy żołnierzu: ziakim niebefpieczeń- 
ftwem życia, ordynanfe Wodza twoiego 
pełniłeś; przypomniy flugo: iakie trudy, 
niefpania, niewygody dla rozkazow. 

Pań- 


wiątkach 


ypomniy ku- 


A 
m wyc 

Jy na rey chęci two tey 
| © 6 Bocu ftu- 
aj © edynte flu- 
ę.. |. Ży tylko BOGA 
w `] b ło: A kie- 
ka yé poczniefz? 
W tempus accęptabile 
s inowania, do mii- 
d- ipofobniey- 
aà którego tworzony 


nabożeńftwiie w 


e2? i In OARRAM INCE p wig- 


le póki? niż | 
, „twoim, ny 
ale ty. fiwo* 
XO B OZE! fimorzytes 

tA t niefpo! koyne fer- 
je, - Oto 
iedyny cel y: ponęta miłości twoiey 
Zbawiciel Jeżus, ieft przytómny za Ścia: 
0 | przypadkową, patrzy ma ciebie przez 
y | okienko, y przez ganeczek wabi cię do 

fie- 


4 
= 
(2) 


Balfama Przygo od: Tom: VIL, 
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fiebicz en dileślus fiat poft parietem, refpi- 
ciens per fenefiras, profyiciens per cancela 
los; ftowa Salomona Cant. 2. v: 9. Czy- 
liż fię w tey *okoliczności ferce twoie 
na ten akt nie zdobędzie: kocham cię 
Jezu nadewfzyftko , a: przez,tę milość 
chcę ci nagrodzić opu/zczenie miłości, 
ktorą cię kochać przy pierwfzym wzię* 
ciu rozumu byłem powinien. O gdy- 
by te.40 godzin wfzyftkie czaly życia 
moiego nie na milości twoiey przepę< 
dzone nagrodziły! 

Oto iefzcze Pan twóy, którego dzie- 
łem y poddanym iefteś, w lafkawym po- 
kazuie ci fię Maieftacie, czeka cię, abyś 
fię znowu do niego powrócił na ffu- 
żbę, któryś do tych czas światu, ciału, 
y czartu przeciwnikowi iego flużył. 
Jefzczeż fię będziefz ociąga!? ną ieno 
wzdyć fię przecię rzuć do nóg Pana twos 
dego; przemów: czegoż to ia czekam? 
czyliż dla tego, żem mlody! to podo- 
bno obawiam fię hazbyt dlugo Bocu 
<mojemu fłużyć, który iedynie dla tego 
„końca ftworzony ieftem, abym zawlzę 
Bocu moiemu flużył? Ah Panie! nie 

namy- 


w Nie ro po $ 
namy Ślałem fię na ufługę < 
ślać ne będę na uflug 
` | ftalo tiẹ; że ci poźno fi liżyć zaczynam ; 
iakbym był fzczęślii MŚ RY: gdy- 
bym'ci od początku fi ! Już fię ftało, 
ztym wfzyftkim gdzie w kiedy umrę, 
»| przyńaymniey ką CY miał pociechę, 

żem ci począł flużyć, a wtych błogo 
fiawionych początkach życie fkonczyt. 
a | © utinam te omnes homines nofterent o gdy- 
i by cię wfzyfcy, niowię zJgnacym Sw, 
| gdyby cię wfzyfcy ludzie znali, kocha- 
© | l, tobie fłużyli Boże! 
a CZĘŚĆ 1. 

Ruga taiemnica, y przyczyna nabo- 

żeńftwa czerdziefto godzinnego ieft, 
że Zbawiciel Jezus chcąc narodówi lu: 
dzkiemu wyświadczyć dobrodzieyftwo 
odkupienia, fprawowanie iego bardzo 
częfto lic zbą czterdzieftą okreslał: Po na: 
rodzeniu fwoim 40 dni w Betlehem prze: 
mięfzkąt; dnia czterdzieftego nieliony od 
przedziwney Matki Maryi d 10 Kościoła, 
aby prawo ha pierworodnych Synów od 
Boca włożone wypełnił; w dalfzym cza- 
fie dni 40 nie iedząc ani piiąc na puftyni 
S2 prze- 


ry tey A 
Fag 


"fizniu chi wale 
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przetrwał ; lata życia fwoiego fkończył 
v czwafty dziefiątek; w 

A po Alior ch- 

poftofa pi, iewi- 


wfzedfzy dobrze v 
grot 1g 208 


cząc ic h do opowiadania Ew angeli 40 
doi zkał; zterdzieltego do 


nieba wiłąpił, aby’ tam A wiernych (wo: 
ich przybytki wiecznie nagotował. Te 
dobrodzieęftwa Chryfltulowe w Fczbie 
czterdzieltey: fpraw owane Kościot'8. u- 
ważaiąc, polta: rowiłonabozżerditwo:Ccztet 

dzieftosgodzinne , «by przez'nie pobo znł 
Chrześcianee, tzyń lsiey- 


ftwa, ktorekotwie JIL= 
raia BOGA lawali. 
Dlatego tez końca kazał -pod'ten czas 
bez żadney zafłonyw*fta » iać NayŚwię: 


G HF ANTT I r reit ski p 
tfzy SAKRAMENT , ktory JEI ZDIOFEN y 


pamiętnikiem wfzyGkich dzieł hoyno= 

ci Pana BOGA na iak mowiDawid 
w duchu Prorockim: P/al. rro.v. 5. U- 
czynił pami atkę, dzi òw fwotch, dał po- 
karm tym, którzy -fig £0 boiq. 

Chcistbym 1a tu chętnie poprzeftać 
nowieniay abym wam dał pole y czas 
do przypomnienia fobie dobrodzieyftw | 
wfzelkic h, któreście od BOGA odebrali, 


z b 


A 
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y do tych czas. odbierać nie przeftaie - 
cie.. Nie mówię ia tu o. owych: do: 
brodzieyftwach wielkich:y powfzech= 
nych tworzenia, odkugienia, poświęce* 
nia, że was: Bog ftworzy t, pominąwfzy 
w ftworzeniu wielu innych ikebrz bygo 
lepiey kochali, y Hużyl że wasftwo 
rzył na koniec błogo Byd ony, :że:nie 
przeł potopem: świata; w którymbyście 


podobno utonęl:;*że pie pod czas:prze- 


tykami, gdzieby= 
enney nie poznali 


ftwar zenia wa” 


P 
{ 


zak treg go 


N 


; kz 
dka udarowa 
wik po. 

Nayświęti 
kami -. wiocha 


wie elkie > y powfzech 


Ścianińowi, fame fie w 


S 
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uwagę wdzierać „dza ny, 
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y. Ale mówię 

o dobrodzieyftwach fzczegulnieyfzych, 

które każdy z was w włafney ofobie do- 

fwiadcza, a podobno na nie uwagi nie 
kę 

y Chrześcianinie dobrych fił iefteś, 


a noś ief: 


y 
y 
al; 


ze azu nie chorowa 
udarował urodą; eie- 
1 ludzi 
go uczynił 


ze y ra 
ciebie Bog | 
bie mądrością, ciebie w fzelką u 
wziętością ; e zubogi 
Panem, y na wy fl godność, 
októrey przedtym: ani ci fi podobno 
; Ciebie od niebefpieczeńftw Życia 
ortuny, które ci'ów nieprzyjaciel, 
zynił, lafka- 
zachował; tobie we wfzyftkich za- 
yffach y ftaraniach błogofiawi. Ale 
te wfzyftkie y tym podobne 
BcGA do doc: 
wieka | fuza: Raczey uważ 
ninie € twa duchowne, ktòre- 
mi cię Bog hoynie, że tak rzekę, obfy- 
pal. Przypomniy fobie, w iakim ty 
ftanie byłeś ;'iuż fię był w tobie nałog 
gryechowy iuz nie pożytko- 
wały fpowiedzi, któreś za radą Spo- 
wic- 


y 
òw niefzcż żęśliwy tra ;funek c 
wie 


łafki Pana 
ze riego tylko ftanu ezto- 
Chrześcia- 
lobro dzieyi 


TEE S i 
WZAK 5 ; 
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wiednika częfto czynił; iuż ci odl lada- 
no, ba y nie dawano rozgrzefzenia; by= 
leś zgoła w więzach piekielnych nitu- 
leczenie zaplątany; a teraz za łafką Pana 
Boca te kaydany porwałeś, y na wol- 
ność Synow Bofkich wyfzedieś. Przy- 
pomniy fobie, tę kompanią, mieyfce, Op 
foby, o iak w ten czas wielkie pokufy na 
ciebie biły! oiak iuż blifko było do 
grzechu! ale przecię dał ci Bog tyle hly, 
żeś zgubę dufzy fwoiey poltrzegł, y 
natarczywemu  nieprzyłacielowi zwy= 
cięfki dał odpór. Przypomniy fobie 0- 
wego Spowiednika który cię przy! em- 
nością y rofiropnością Iworą od kilsu= 
letniego świętokradztwa wybawił. Wfza- 
kże prawda, że po Spowiedzi przed nim 
uczynioney, gdyśŚ wynurzył iad ferde- 
czny, ktory przez tyle lat trut dute 
twoię, ftałeś fię napelnionym pociechą, 
y zdało ci fię, iakbyś (ię odrodził ? 
Przypomniy fobie owego kaznodzieię , 
który z natchnienia Ducha PrzenayŚwię* 
tfzego tak mowę ufpofobił, że fię zda- 
ła, iakby do ciebie famego była, y 7ra- 
niła ferce twoie, do pokuty y poprawy 


$ 4. zba- 


wiennie c 
I | niy > obie OWE zapa- l 
t 


fu- | 


| ktore wam 
| fzc 


jlności 


fi 
c 
n 
IN czać ? Simas j 7 
| Ży ciu twoin przynaymnie iednę go- 
| 
| 


ine na to. abys S te dobtod 


cyftwa Bo- 


AR kie wyśwładczone fobie rozważył,po- | < 
p | dziękował. za nie? Ah! ah! podobnoś ( 
A | nie tylko nie rozważał, aleś o tym ani | t 
pomyśli! Gdy ci iaki godny y powa- i 

i żny ażlówiek rzecz „iaką darował, o ia" r 


z 
keś tem podarunek wielbił, pokażywał, | c 
( 


MAN powładał: od tego tak przezacnego 

ii | cziowieka mam t; ma wieczny -| 
rby, któ: | 7 
cii„ani wfpo: 


o ro po Swiątkach 
ie niewdzięcznego. o 
y y NAIC 
fię pole 
h 
1. e 7 OIS PI CZY SLT AS 
v ne nadożemiwo, : - jelt Od KOSCIO- 
REY? p na nodziek vinie Roc 
fa po tano 01 na podzię zOwan c Di L 
A P | ą ; 
n za dobrodz 
Ź C) 
, y 
= teraz. coś dawno był powinien; ode- 
- zwiy fe do przytom 


anie | Z WIELKŁTE W 


'owinney wdzięczpości 


ęrozumnemu; 


yć plu 
İbo kawałek chleba rzu- 
fwoiego kocha, biega 
o m pepe e; a ia za nie 


; s > pal ROSE 1 z 
tem o tonte, GODIE 
łem: O iak fię wftydzę „e 
więc przed obliczem caleg 
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> cr tu prawdziwie, acz niewidzialnie 
aff ftuie, y w przytomności wfzyfikich, 
którzy fię w tym Kościele znayduią lu- 
dzi, wyznaję, żem Ci iefi na wieczną 
a „dzięczność obowią”any;a żebym te- 
go obowiązku uczynił dowód, na po- 
dziękowanie: za dobrod iżyfiwa twoie 
oddaię ci famego ficbie; bo cóż ci od- 
dam? prawda: ieftem nayniegodnieyfzy, 
ale ieftem ten, ktoregoś ftworzył, Otoż 
Stworco oddaię ci tworzenie tu oie; a 
ieżeli mną forawiedliwie gardzifz? quid 
retribuam Domino, pro omnibus, que ri- 
tribuit mihi? Pfal 115. v.12.a coż ia Pas 
nu oddam za jego hoyność? pòydę za 
przy kladem Dawida: calicem falutaris ac- 
ipiam, kielich zbawienny wezmę, to 
iet dzifiay albo iutro przyimę Ciało 
twoi; PrzenayŚwiętfze Jezu, u ciebie 
famego w Nayświętfzym SAKRAMENCIE 
itaionego tobie famemu na podzięko- 
wanie za wfzyftkie dobrodzieyftwa o- 
fiarówać będę! quid retribiam? calicem 
aciipiam. Już ci więcey oddać nie mo- 
gge, ek gdy ciebie famego:tobie famemu 
oddaię, boś y ty więcey dać mi niemogł, 


iak 
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iak gdyś fiebie famego dla zbawienia 
moiego darował. 


CZESC HL 

QŁuchaycie Chrześcianie moi naymilf 
mnicy y przyczyny, 
 fto-go- 


KM trzeciey taie 
dla którey nabożeńftwo czterdz 
dzinne iet poftanowione. Gdy lud JE 
Zraelfki z Egiptu, gdzie przez 40 dziefią - 
tkow lat niewolą ponofił, do ziemi o- 
biecaney był pros wadzony przez Moy- 
żefza, drogę tę przez cale ‘40 lat odpra- 
wował, y napultyni, przez którą przę- 
chodził, ofz kania uczynił, aby w 
nich do iakiego czafu mięfzkał. Tę hi- 
toryą asia Qgsówie Swięci tak 
tłumaczą: Egipt, w który m niewolą lud 
Jzraelfki. pon ofits znaczy. Świat; ziemią 
obiecana znatzy niebo, dro ga przez '40 
lat odprawowana znaczy życie nafze, 
przez które dążemy do nieba; 40 mię- 
fzkania wyftawione znaczą potrzeby do 
Życia nafzege tak doczefnego iako du- 
cho: ich Tu należy y druga figura 
ftarozakonna: Moy żefz, aby był uprofił 
na gorze Synai u Boca prawo dla ludu 
zra- 
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wielu zawiodło na ludziach 
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dnego nie mafz, któryby fię zawiódł na f 
Bogu. Pon mię rządzi, a na niczym mi lu 
zchodzić mie bgi dzie. mówi Dawid Pal. f 
ŻZUUSI, S 
Dopieroż w potrzebach duchownych k 
trzeba fię mieć do Boca. Alboż czło=. | ê 
wiek da ci wiarę, nadzieię, miłość? al. | r 
boż wleie na dufzę twoię łafkę poświę- | Ś 
caiącą ? alboż cię zapomoże lalką ofta- | 5 
teczną aktualna; od którey zawifło nie- AE 
bo? te rzeczy nie tylko ludzkie, ale też | P 
y Anielfkie przechodzą fiły; fam Bóg | 
zrzodiem, z ktorego te ftrumienie wy- | l 
pływaią; fam Bog ffońcem, z którego to l 
światło wynika; więc fię wtych potrze- | £ 
bach do Boca koniecznie uciekać ma- | © 
»my. Askiedyż fię wnich do Boca u- | y 
ciekniemy, ieżeli nie tego czterdziefto - d 
godzinnego czaíu? Dzifiay Król nay- | ? 
hoynieyfzy pokazał fię na Sąkramental- | d 
nym Maieftacie, aby nędznych 'wfpo- | b 
magał; dziś Papież otworzył (karbyko- | V 
ścielne z zafług Swiętych Pańfkich zło- | V 
żone, aby fię wierni Chryftufowi boga- | £ 
cili; dzifiay wielu fię modli, więc wno= | € 
fzę z Grzegorzem: impo/fibile preces mule i 


torum 
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torum non exaudiri niepodobna, aby wie- 
lu modlących fię Bog wyfłuchać nie 
miał. Nie traćciefz daremnie. Chrze- 
ścianie moi tego czafu, bieżcie z wiel. 
kim pośpiechem do JEZU% proście go, 
aby na potrzeby Kościoła fwoiego wey: 
rzal, Papieża radą, Bilkupów gorliwo- 
ścią, (zczegulnieyfzych Palterzow unie- 
iętnością y życiem po bożnym, każno- 
dzieiow, y tych, którzy prawi a mi niay 
pogańft wem, heretyk ami, ro! botniko: W 


lat y NE Proście G potr gh Kt )- 


I 


leftwa, Miafta, w którym Żyiecie, aby 


go od przypadxów niefzczęśliwych, od 
n:eprzyiacioł zwłafzcza dufznych zacho- 
wywał. Proście o potrzeby waze te 
doczelna, aby fię wam we: wfzyftkim 
powodziło, ieżeli to nie ma być z (zko. 
dą dufzy wafzey; ale naypierwey y nay- 
bardziey o potrzeby duchowne; aby 
wam dał Bóg przyiść do pokuty pra- 
wdziwey, potym uftrzec fie grzechu 
śmiertelnego, a na końcu łafkę oftate- 
Czną wytrwania w dobrym. O Boże! w 
tobie famym nadzieja nafza, pominąwizy 
lu: 


bez ciebie 
nam wfzyftko, 


: poznali, że ty 


(SIR ześcianie mol naymitfi! abym wam 
oftatnią tajemnicę y przyczynę 


czterd: iefto ~ fa dzinnego _nabożeńftwa 
wytłuinaczył, pofelftwo od Bosa Jona- 


fza Prona | 4 Miafta Niniwe wfpo- 
mnieć Gajcy ebną rze zą fądzę. Gdy Ni- 
niwitów złość obfitow ala, y tu% zbliża- 
fa fię kara grzechom > „a nna, w ten 
czas Bóg miłofierny wy lał Jonafza Pro- 
roka do Miafta, óryby ich do poku. 
ty przyprowadził, a POON nie- 
chcącym furową przepowi edziat karę. 
Przybył do Niniwy. Poflapiec Bofki, 

pó ulicach Miafła wołać począł: quadra 
ginta dies, € Ninive fwbvertetur Czter- 
'dzieści iefzcze dni, a Niniwe Miafto za- 
padnie fię. Przerażeni tym piorunem 
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Bofzim obywatele, w fzęlkiemi -filami 
wzięli fię nieodwłocznie do pokuty, w 
poście, modlitwie, y płaczu zagniewa» 
nego przebl ali Boca , wifzącą nad fos 
bą zgubę odwrocili. Tę rzecz uważa» 
jąc Kościoł S. zwłafzcza uwazaiąc te 
fiowa Kazania Prorockiego: quadragin= 
ża dies, czterdzieści dni, a Niniwe upa= 
dnie, pofta nowił 'czterdziefio- godzinne 
Nabożeńftwo naten koniec, aby ludzie 
grzefzni, za grzechy fwoie Boga prze- 
prafzali, a kary, na które przez nie zas 
fiu? yi fi, odwracali, oddałali. ~ 

;chcę ia tu ftuchacze moi:rofrzą= 
é F olfki y fto lecznego Miafta iey Kra- 
zowa, ani też o oboyga dwornie pytać 
fapobys ; pod iobnoć y w Kroleftwie y 
jeście wiele złego dzieie fię: uciemię- 
-ženie ubogich , cud dzołoftwa y wfzelka 
FOŻNoŚĆ (profności, zaboyftwa, zdrady, 

niefprawiedliwości „piiańftwa, pycha, 
zbytki, zaniedbanie czci Bofkiey, nad= 
awerężenie Wiary Swiętey. Któż wam 
te piekielne firafzydła liczyć będzie? o» 
ftatniemu ie dniowi fądu Bofkiego zofta» 
T wuig 
X. Balfama przygodne Tom VIL 


à i D 


Ą Łza 


SI 
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u uię, tam fię pokażą Światu. Niechog 
tefzcze wchodzić w (kryte wyroki Bo 

a moiego, jakie też kawy zate;grzechy 
na Króleftwo Polskie, y na Miaita iego 
fprawiedliwość Bofka naznaczyła. Acz 
zdawnych hiRoryi wiem, Że za czafu 
Polefliawa wftydliwego, gdy Tatarzy in- 
$ urlyą w Polfkę gotowali, niemowlę we 
SWiofzech cudownie, iak niegdyś w.N= 
niwe Jonafz zawctało: Væl va! Polonia 
ubuertetur. biada! biada! Polka wyweu= 
cona będzie. Wiem y'to, że.poźniey (ze- 
go trochę czafu, Chryltus zdobytym 
mieczem pokazał fię nad Krakowem, a 
ztąd ku Wielkiey Rolfzcze fięudał. Pi- 
{ze o tym Autor kfiążki pod tytułem: 
Nowy Adam w fpofobie 21. Wiem ie» 
fzcze, że w poźnieyfzych wiekach wiel- 
kicy Świątobliwości Kaptin Boriko= 
«viki Francifzkan widział na PoHkę na- 
gotowane pioruny, pewnieby byla zgie 
nęta, gdyby ta przyczyna S. Stań;flawa 
Koftki nie obroniła; pifze o tym Mlo- 
dzianow(ki. Ze pominę dawne groźby, 
poniewaz wiem, że iednaż iefi u Boca 
fprawiedliwość, a podobno takie, albo 
ie 
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jefzcze -więkize grzechy teraz w Pols 
ficze iak przedtym, lękam fię bardzo, 
żeby ių} Bóg wyroku fprawiedliwega 
nie uczynił, który podobno ma nas 
wykona, gdy fie naymniey (podziewać 
będziemy; lękam fig bardzo, aby tak na- 
fze Miafta nie poginely jak Sodoma y 
Gomorra, aby Króleftwo nafze tak fą- 
fiedzki Pogania nie pochłonął, iak luż 
dwadzieścia, y więcey inaych Kroleftw 
Tyrańfko pożarł. 

Ale ieftże przecię fpofób iaki (kutea 
czny do odwrocenia tych kar fprawie= 
dliwego Boca? Mamy go dzifiay mae 
my wtym Kościele. A za darmo Bi» 
fkupi Rzymfcy (weście ich wyrok 040 
godzinach, y przeczytaycie ) a za darmo 
tam nazuaczaią Spowłedź, y O lpuft zu- 
pelny (powiadaiącym fię daig? Spo viedź 
naznaczaią : otoż macie :polób do zgłas 
dzenia grzechów popelnioaych; odpu% 
zupełny daig: otoż macie fpofób do od» 
wrocenia kary doczefney. A mie tylko 
przez dzifieyfze nabożeńitwo możemy 
fię ofwobodzić od kary doczelney w 
Czyfcu nam zofławioney, ale też y o% 
Te kary, 
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na ktoraŝmy zaflużyli, aby nas Bóg y 
ha tym Świecie chłoftał, byleśmy tylka 
fkrufzonym fercem do niego zawołal:! 
śifirere nofiri. Zmiłuy fię nad nami Pa- 
nie! Wielką nam do tego czyni nadzieię 
hiftorya w fłowach odemnie założo- 
nych wfpomniona. Gdy Holofernes 
z niezliczonym woyfkiem podltąpił, a- 
by Jeruzalem, y wfzyftek lud Jzraelfki 
zkretefem zruynował; nędzni ludzie 
zbiegli figę do Kościoła, w płaczu y żalu 
«wołali; do Boca: Zgrzefzyli Oycowie 
nafi, zgrzefzylijmy y my tobie Panie! ale 
Że dobry iefteś, zmituy fig nad nami; a gdy 
przez wiele godzin tak płacząc y wola- 
dac zfatygowani utali, mowi Pifmo S. 
powfiał między niemi, łzami zalany 
©zyafz, rzeki do wfzyftkich: bądźcie 
Gobrey nadziei bracia moi, po tych kil< 
ku dniach Bóg fię nad nami zmiłuie. 
Jakoż tak fię ftało. Tak też ( nadziela 
w Bocu ) y nam fię ftanie, że po tych 
kilku dniach / czterdziefto - godzinnych 
Miłofierdzie Bofkie y fwobodę od wfzel- 
kiey kary otrzymamy, byleśmy fkru- 


fzonym tercem do łałkawego Pana Q | 


milo- 
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miłófierdzie wołali. aequo. animo, eflote 
Fratres, poft hos dies expeliemus a Domino 
mifericordiam, Judith q. V: 23. 

Gdy ia tak obfzernię o czterdziefiu 
godzinach mówię, macież wy flucha» 
cze moi uwagę na Mądrość Pana BOGA, 
ktora fię dzifiay fzczegulniey pokazuje? 
Zgoda ieft Teologiczna na to, że każiia 
modlitwa nafza powinna mieć cztery 
końce, iak Teołogowie mowią: quatuor 
frufłus. Jeden koniec ukłonu, drugi 
dziękczynienia, trzeci uprofzenia, CZware 
ty dofyć-uczynienia.  Fym czterem 
końcom Bog wPifmie Swiętym iako" 
ście flyfzeli, naznaczył figury liczbą 
ezterdzieftą określone. Kościot zas S. 
uważaiąc to rofporządzenie Pana BOGA, 
naznaczył czterdziefto - godzinne nabo- 
żeńftwo, aby, gdy figury Pifma Święte» 
go famą rzeczą ftofuią fię do końców 
modlitwy nafzey, modlitwa nafza liczbą 
czterdzieftą ftofowała fię do figur. Tak 
w figurach, iako. y w ufławie Kościel- 
ney fzczegulniey fię pokazute Mądrość 
„Bofka.. Ale za co fię w głybfzych,a nie 
wfzyftkim podobno, do poięcia. tacnych 
T 3 tluma= 
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tłumaczyć rreczach. Raczey zakóń= 
czmy mowę ftówami dzifcyfzey Ewań- 
gelii: Dno homines afceńderuńt ad templu 
út órdreńt, dway lódzie przyfzii do Ko- 
ścióła, aby fie modlili, Publkań y Fa: 
ryzeufz. Modlitwa Publikańa była do= 
bra, uczynił przez nię Boé ukłón; 
bo fie uniżył przed Bógiem, pódzięko” 
vál Boćv, bó uzńał dóbródzieyfiwa 
jego, a niewdzięczńość fwóle; uproft 
fobie, bo fkrufzóńy 6 lafkę profif; dóz 
fyć Uczynił. bó zoftał ufprawiedliwio* 
nym; tak tlumacze Pi'ma Święte mó: 
wig: uwólnionym ód kary y ód wiriy. 
Modlitwa Faryzcćufza była zła, ant óń 
przez ńię kłaniał fię Boć, bo fię kla- 
niaiąć, pońizał bliźniego; mie tetem ia 
iok oni cedzołożnicy, zdziercy. Ani Bo- 
6ú dziękował, bo iakó pyfzńy, famemu 
fobie wlzyfiko przypilówał; ani wy= 
fluchany w proźbie, bo za grzechy fwo- 
ie bie żałował, owfzeń nie widział ich 
dé fiebie. Ani dofyć ticzyńił, bo W 
śrzechu y karze ién U pówińńey zófłał. 
Fatrzce: razem dwży fię fhodlą; a ias 
ka modlitwy rożność! 3 

Zes 
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Zefzliście fig Chrześcianie moi dzis 
fiay do Kościoła, abyście fię modlili; 
z kimże cząftka wafza będzie? z Publie 
kanemli, czyli z Faryzeufzem? teżeliście 
bliźnim wafzym na fortunie, albo na 
fiawie uczynili krzywdę, a niechcecie 
jey nagrodzić, adoracya wafza czter= 
Gziefto -godżinna tak fię nie podoba Bo- 
cu, iak faryzayfka; bo nie fiebie ale 
bliźniego poniżacie. Jeżeli pytzno ©- 
fobie rozumiecie, Dziękczynienie wafze 
tak fię n'e podoba Bogu; iak Faryzay (kie, 
bo talenta miane nie Bocu ale fobie 
przyczytacie.  Jeżell iefteście w gr:e= 
chu śmiertelnym, albo: niefpowiadanym 
iefzcze, albo“ na fpowiedzi zataionym, 
na proźby wafze Bóg nie weyrzy, iako 
nie wyfłuchat Faryzeutza. Jeżeli ies 
fzcze macie wolą trwać w grzechu, al- 
bo znowu fię do niego powrocić, do» 
fyć czynienie wafze faryzay(kiemu po- 
dobne; nie odwrócicie, ale przyfporzy* 
cie kar fprawiedliwych. Ah Chryfta 
Panie! day fkuteczną łaikę, aby wfzye 
fikich. którzy fię do tego Kościoła zee 
fzli, y ichodzić będą „ modlitwa podos 
T4 bna 
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bna była do modlitwy 
ci fiękłaniaią w miłości 
ci dziękują w Poprz aa niech cię o fal (kt 
profzą w żalu, niech dofyć i 
poprawie życia. 
ftanie w Jmię twoie ] 
teraz. Utalonemu w SARRA 
niamy, a pragniem 

ieftacie kłaniać. ( 


my otwartemu w Ma~ 
ię na wieki, Amen, 


rofle ań vloncy E MA R Y 


ey od Poćiefzenia, fniane w Krakowie 
ściełe WW. OO, Aus nianów przy 
ia czterdziefto - godzinnego Nabo- 


Flulier de 


portavit ; at 1 


uni verbum Dei, 


disit illi: Beats venter, qui te 
qwmimo beati, gui audi- 
hunt illud Luc. i.v,ż? 


ogóf awiomy 
kl y owizem 


z rzefzy rzek i 
òry cię nofi e 
51, KT fuchaig flowa Bożego; 


Ero; 
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Ewangelia na 
czoma przed 


Kazania JE: 
zawołala, Jezofa y MATKĘ iego wy sda: 
y. żywot, ktory cię 


ls | wiłaiąc: Błogofiawi 
noli, Jezus to ut yfzawfzy rzekł do 
niey: y owfzem sł rhlogi yawieni, kto: 
ftuc +9; to ieft: pra- 


czy i 

wdę białogłowo mowińz, że ia blogofla- | 
wIiONny:. MARYA Ma atka motá błogofła- 
wiona, alé wiedz otym, Ze y ty,y Ch 
wfzyfcy, którzy fig na Kazanie m ie 
- zgromadzili, fa blogofławionemi. Brażź 
gui audiunt. Dlaczego troiakie w dzifiey= 
fzey Ewangelii widzieć błogofiawień* 
twos, btogofławi ony Jezus, błogofła« 
wiona Mak błogoffawiona zgroma- 
ite dzona rzefza; rzefza JEzuia y 'Matvg 
błogofławi! beatus venter, qui te porta- 


vit, Jezus y Marya nieporownanie wig- 


jay kfzym wzaiem fpofobem błogo ofławią 
‘ip czefzę quinimo ig qui audiunt. 


Siu- 
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Sluchacze moi naymIfi co: w Fw:m- 
gelii oglidamy, to fie dzifiay przy do- 
kończeniu nebożeńftwa czterdziefto go* 
dzinnego w tym Kościele dzieje. Jof 
rsefza, to iefl my, którzyśmiy na to Na: 
bożeńftwo zgromadzili fe; ief JEzus, 
iet, MARYA. My w Kościele, MaRYAK 
ód pociefzenia nazwana w Ołtrzu, JE 
żós w Nayświętizym SARKRAMENCIE,. 
dla nabożeńftwa czterdziefto -godzinne 
go wsfławiony,. Wy (nie w gtpię) wey: 
tiawfzy na JEzufa, ieżeli nie ulty fers 
ćem zapewne z Kościołem Chry flufo- 
wym, którego wyrażeniem, iak Świad= 
Czy Beda, byla Ewangeliczna białogło* 
va, wołacie: Beatus venter qui te por- 
tovit , biogoflawiony żywot, który cię 
noli!; co ieft redno? y tyś Jezo blogo- 
flaw onv, y MATKA twoia biogofławio= 
na. fa zaś imięniem Chr; fufa Pana, 
którego ztego mieyfca Ew angelig dzi- 
fiav rlutmaczę, odpowiadam wam: gui- 

mimo biati, qut dudiunt vuerbum Dei y: os 

wiżemi wy blogoffawieni, ktorżyście fię 

na to mieyfce zgromadził „ ktlrzy flu< 

chać poczynacie flowa Bożego. Dzie 

wuiąc 


Wi 


o Błogofławionty P. Maryi 208 
wnigc fie patrzycie na mnie. Potzućcie 


prożne wątpliwości, powiadam y po- 
wtarzamń i wy ktorzyście fię na to miey- 
fce zgromadzili; błogofławionemi iefte- 
ście. Uznacie, ale pierwey wam dwa 
żrzódła ufzczęśliwienia , ubłogofiawie- 
mia wafzego otworzę na tym mieyfcu. 
jednym  błogofiawieńftwa wafzego 
żrzódłem iet Nayświetfza MARYA Pan- 
ni Poóciefzycielka całego narodu lu- 
dztiego , którey dzifay w tym Kościele 
óbchódziemy uróczyftość: -Drugim 
żrz0dłeri bfogofiawieńftwa y ufzczęśli= 
«wieńia wafzego iet Chryftus w SAKRA- 
XEŃCIE wyfiawiony, czterdziefto = go* 
dzinnymi nabożeńftwem przyczyniałący 
Matce (woiey uroczyftości, te dwazrzo: 
dła fzcżęścia wafzego będą dwiema 
ćzęśŚciami każania moiego, które gdy 
Zwyczaiem  kaznodzieyfkim przełożę 
was póciefzonych dó domów waftzych 
ódeślą. Dopomoż błogofławieńftw=m 
twoim Niepokalanie poczęta PANNO; 
przedziwna BoGA moiego MATKO mo- 
wiącemu na wiekfzą chwałę Syna two* 
iegós Ad M. D: G- 
CZĘSC 
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CZESC 1E: 

Ę'Lepi w błędach fwoich Puganie rozu- 
Kimel jte ieft iakaś Bogini „ od ktòrey 
woli zawifło wizelkie ludzkie f(zczęście 
y powodzenie? dlą czego tę oginią na- 
zy wali Fortuną, murowali tey w( pania- 
> Kościoły, Wya jali na p ublicznych 
nkach drogie pofągi, y bywalo toi, 

fię w niey tak kochali jektórzy, 
ze dla iey miłości życie boży. nie wą- 
tpili. Taki był ow młodzian Rzymia- 
nin, któremu gdy Senat nie pozwolił 
Bałwana Fortuny zrynku wnieść do 
palacu fwoiego, on przyfzedifzy do Bal- 
wana przebił ferce puginałem „ y ślepey 
miłości fławfzy - fię ofiarą, ulubiony 
Fortunie padł do nóg trupem. Ta zmy- 
ślona Bogini Fortuna pogańfkim była 
blędem. Nic pewnieyfzego u wfzyft- 
kich katolików „bo Artykuł wiary, że 
Fortuną y fzczęściem ludzkim nie gwia- 
zdy, nfe pofągi meme, nie gufta y zabos 


A kę maa 
v 


bony, ale fama ieft dobroć y hoyność 
Bofka, która dary fw oje komu chce,kie- 
dy chce, iako chce, me żle chce dawag 
zwykła, tym rozporządzeniem fwoim 
do 
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do naywyżlzych zmierza:ąc końców; 
afine ad finem omnia difponit. Ta zaś 
Fortuna Chrześcianika to ieft dobroć y 
hoyność Bofka, nie, zmyślc yng iaką bogi- 

ale przedziwną Zbawiciela nalżego 

MaARYą SE fobie, która by iey 
była żywym obrazem y fzafarką. Jakoż 
należało, żeby ta, która dobroć Bofką 
porodziła, wfzelzie dary hoyności Bo- 
fkiey rozporządzała. Co bowiem in- 
{zego znaczą te pilma Swiętego ffowa 
Luc: 1. per vifcera mijericordie Dei nofiri 
vifitauit nos oriens, przez wnętrzności 
miłofierdzia Bożego nawiedziło mas 
fiońce porankowe. Słońce znaczy Chry- 
Rua, nawiedzenie znaczy przyśście na 
świat Chryftufowe, a wnętrzności mi- 
dofierdzia co znaczą? Bógfzczery Duch 
wnętrzności żadnych nie ma. Prawda, 
Bog żadnych wnętrzności nie ma, ale 
Maryı wnętrzności ią wnętrznościami 
miłofierdzia Bofkiego; iak bowiem tyl- 
ko poczęła, iak porodziła Boca wcielo- 
nego, tak fię ftała Matką miłofierdzia, 
Matką wfzyftkich potrzebnych; ng- 
dznych, firapionych, | 
Nie 
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Niewiem ieżeliście kiedy uwa?ali to, 
że Chryftus żyiąc na świecie nayczę- 
Ściey w foboty chorym zdrowie y inne 
świadczył dafki. Powiada Mateufz w ro- 
zdziale 12, że iednemu kalece ufchłą o» 
żywił rękę, to było w fobotę. Łukalz 
w rozdziale trzynaftym, że białoglowę 
fchyloną y powitać nie mogącą endo» 
winie wyprofławał, tenże w rozdziale 
czternaftym, że opuchłego uleczył, to 
byto w fobotę. Jan w rozdziale piątym, 
że andłego przez 38 lat człowieka do- 
czerftwych fił przyprowadził y znowu 
w rozdziale dziewiątym, że od urodze- 
nia ślepemu wzrok dał „to było wfobo= 
tę. Słuchacze moi. coż to wtym za 
taiemnica? chwalę ia Teologów zdanie 


daiąc tych przyczynę uż ofłenderet fe Do- 


minum Sabbathi; tak czętteChry tus czy» 


nii łafki wdzień Sobotni, aby fię poka- 
yal Panem Święta y fzabafu; chwałę 


przyczynę Teologow, ale też y oni nie 
mogą zganić przyczyny moiey. Prze- 
widział Chryfus, że dzień fobotni z u- 
Rawy Kościoła {wego za fporządzeniem 
Ducha Frzenayświędzego zawfze w tym 
Ko- 
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| Kościele przytomnego , miat być ho- 
norowi Maryr poświęcony. „Aby Ca- 
temu Światu był, pokazał, że.dobroć y 
| hoyność Bofka na ludzi iet w MARYI 
złożona, ieft iey do fzafowania -.odda- 
| na, umyślnie łafk y -dobrodzieyftw 
| fwoich Świadczenie :na fobotę to iek 
| na dzień Maryi odkładał.  Przeyr yt- 
| cie „pilnie naymil snoi wfzyfikie ;tytu= 
ty, które Oycowie SS. zpifma Swięte- 
go wyczerpaąw(zy, Maryt przypito: 
wać zwykli. Nazywając MaRYq rlem 
| rofkofzy, miałem Bożym, Bomem-mą- 
«drości,, Przyhytdem ;przymierza., Zrzo- 
diem ogrodowym, Krynicą wod Ży- 
wych, że innych sty liac nazwiík nie 
wfpomnę. ‘O-iak prawdziwe y fzczę- 
śliwe wynikałą znich dla.nas wniofki! 
Marya rofkofzy raiem, więc przy niey 
dziać fię nam będzie iak w raiu; MARYA 
m attem Bożym, więc'nas od zawifnych 
dufznego nieprzyjaciela naiazdów bro- 
nić będzie; Marya Domem mądrości, 
więc dobrze poradzi fzczęściu nafzemu 
tax doczefaemu iako wiecznemu; Ma- 
| Bsa przybytaiem przymierza, więc nag 

pogoe 


| 
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Iii | e) | 
MAMA | pogódzi z Bogiem; MARYA zrzodłem | pli, 
Ii | Ii i | wód żywych, więc przez'nię dofianie= | pay 
| | | | my Życia wiecznego, Fons JA in yi- gor 
HMI | | łam. Z tego iawnie fię pokazuje, ŻE | zy 
aeaii i MaRYA ielt żywym obrazem, z którego |-job 
I I | poznać dobroć. Bofką ;  fkarbnicą , żni 
Banini ii] w ktorey teftzłożona ho ś iel 
| [i JI wfzyftkiemi darami {wemi na z boga- |f} 

Hal | cenie całego narodu ludzkiego. zd 


I Wiem ia o tym, co Swiety Bazyli | fye 
= F “S 5 3 
RAR Bfkup mówi, niowi on, że wy 
S 


I II eci Pańfcy lą zwierciadłami dobro- | pz 
EM Hiwości Bofkiey, ponieważ i y przeznich | aby 
ALA "M wiele dobrego Bog dla ludźi czyni. |nje 
MANIAK Chorym zdrowie, kalekom całość, nę- | W: 

H i | dznym powodzenie, grzefznikom po- | tke 


kutę, pokutuiącym zbawienie  daie, | qyj 
| Nie mogę temu przeczyć , bo mię tego | pe 
BANI y wiara y milionowe nauczaią przykła- | (hę 
j dy. Wyznaię, że Swięci Pańlcy fą pra- | 
laj wdziwemi dobroci Bofkiey zwierciadia | p3 
BOŚNI | mi, ale oiak rożnie dobroć Boca mo- | jąf 
ji! | iego Swiętym (woim y iak rożnie Mat- | dj 
i n “ce fwoiey Maryr udziela fię! iak floń* frz 
At ce jainością różni fię od gwiazdy, iak | jąf 
l morze obfzernością różni fię od kro- | 
ph | X 
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iak gora o rożni fię od 
drobni eyfiegó profzku, iak pożar 

sią od iedney ifkierki; tak Ma» 

larach od dobroci Bolkiey dla 

deczo udzielonych fobie rò- 

więtych Pańfkich. Marya 

t Królową Swiętych Bofkich, Swięcł 

tą poddanemi Maryi, czyliż nie przy- 
zwoita, czyli nie flufzna, aby fkarbamł 
fwemi Królowa poddanych (woich prze> 
= ali MARYA Matką Bofką, S ska 
Pańfcy fugami Bofkiemi, Podobnaż to, 
aby Syn hejo Matkę miał być hoy 
nieyfzy w fugach, a niżeli w Matce3 
MWżdyć to fkarby Syna kochałącego May 
tkę fa fkarbami Matki? a że Syna Må- 
RYI fkarby fą nieprzebrane, niefkończo- 
ne dla ludzi, Marya nieprzebranie nies 

fkończenie dla ludzi hoyna. 

A ieżeli w tey rzeczy mamy wzgląd 
na doświadczenie, widziemy , że Bog 
łafkawy na Swiętych fwoich różne po» 
dzielił dobrodzieyftwa, .ktoremiby po= 
<rzebom ludzkim zabiegali. Jednym dak 
łafkę uzdrawtania kah, wfzakże g 
| U tę 

Æ. Bu(fama Przygod: Tem; VIL, 
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te fame podzielił między nich?  Otolia 
Swięta uzdrawia na oczy, ale nie na bo- 
ieiące zęby; Apollonia Swięta uzdra 
wia zęby, a ale nie oczy; Wolfgangus 
febry, ale nie wielkie choroby; W: aen- 
ty wielkie choroby , ale nie febry; toż 
mowić o innych. Roch Swięty broni 
od powietrza ale nie od ogni aż. Fleryan 
od ognia ale nie odp 

cen Sławy, Tadeufz 

wanych, Antoni 

Jgnacy dziatek 

cia przy ro 

zy CZy y 

opiekur ami dob 

nemi; ten oto, ten O to, sł dla: łudz 

ra. Jedna Marya w oddaney fobie Do: 
broci Pana Boca nafzego podziału nie 
zna; co na innych Swiętych podzieło: 
no, w MARYI zgromadzono. 

Gdym ia lift drugi do Koryntczyków 
Pawła Apoftoła czytał, przyfzedifzy do 
tych fòw: Benedifius Deys totius confoa 
lationis, Niech będzie błogoflawiony 
Bóg całego. pociefzenia, zaftanowiłem 


fię z Bernardem, pytaląc: coż to znaczy 
bog 
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Bòg calego pogief zenia ałboż to gdzie mo 
że być Bog nafz nie całego Pn z 
tak ieh fłucha acze moi; ieżeli Swiętych 
Pańfkich wfzczegulności bierzemy „ieft 
Bóg w nich ale nie całego poeiefzenia; 
bo przez ich przyczynę albo ciało tylko; 
albo dufzę tylko opatruie, to ieft albo 
nędzy tylko do ciała należącey, albo nę- 
dzy dufz ney zabiega. Zaś w przedzi- 
wney Matce fwoiey MaRyr Bog ieft to- 
tius confołationiy caloge bez żadnego po- 
działu pociefzenia, bo dał Maryı władzą 
aby w wfzelkich nędzach, które tylko 
być mogą. ludzi ciefzyła, podeymowa* 
ła, ratowała. S. Bernard z'Klarewallu 
nędzę ludzką dzieli, na nędzę należącą 
do ciała. iaka ieft uboitwo, choroba, ka: 
jećtwo, Śmierć, y na nędzę należącą do 
dufzy, iaka ieft niewiadomość, niefla- 
wa, grzech, piekło; MARYA na to od Bo= 
GA wybrana, aby tym wfzyfikim nę- 
dzom bez wyięcia zabiegała; iakoż ia- 
wna rzecz z fkutków fzczęśiwych. Kto 
Leona z.paftuchy uczynił Cefarzem)? 
Marya; kto Damafcenowi rękę odciętą, 
Bodalifowi iednemu oczy, Sanchefowji 

U 2 wol- 


_aviedzieć: MaRva pociefzycielką ciała >| 
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wolność dał ięzyka? MARYA; kto cho. 

rych śmiertelnie uzdrawi A umarłych 
do życia przywracał, powiefrza tumit, 


ognie ga ‘fil, wody ufkramiał: ( milio- ] 
nowe macie na to prźyki zd ) MaRyasz | NIE 
kto niepoiętnych Teologii, Filozofii, | of 

? 3 i 7 


Matematyki, Karnodzieyitwa nauczał? 
Marya: Dowotem tego Albertus Ma- 
gnus, Suares, Kircher; kto wpotwa- | 0% 
rżach niewinnych  ciefzył? wyznaie | nie 
Guttierez: że MARYA. Kto grzefzni- | 8 

t 

ji 


t 


kòw do pokuty prowadził? kto konaią: 
cvch bronili? kto, umarłych, aby poku- 
towali, do życia przyprowadzał: Ma-| me 
Rya. Gdybym kazdey rzeczy w fzczes| Ja 
gulności miał dotknąć , na niefkończo=| Cl 
ną odważyłbym aj mowę ; dość po-| 


po” zycielką dzy; daie zdrowie ży- 
cie, fortunę, honor, mądrość , pokut A 
zbawienie, nic nie może człowiek cier-| ! 
pieć zlego, w czymby nie mógł być od] 28 
MARYI pociefzony, bo Bog w Marys | iel 
ieit Bogiem całego pociefzenia Deus to. | CZ 
żiw confolationis. ` Dlaczego równie | r 
świątobliwie iak mądrze Bernard zKla-| Z 


rewal- | 
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h fwoich napifał: om- 

i ARI AM M; cokolwiek 
ARYg mamy. 


Gliżyni: 
fA wfzyfey: 7 nie może; przy- 
cżyna tego ieft: bo iak YA prze* 
dwieczny poftanowił, aby nie ludzie od 
niego nie i, Ep A pi ierwey zaflu* 
wyfłu użyły; tak 
Bofki At aby nie dla 
sowal, do: czegoby fię 
nie przyczyniła MARYA. 
Saleno do godności 
sk wlzyftko zaflugom ie- 
leżało do godności MARY 
Matki 86 aby w fzyfiko: dobro ludzkie 
przyczynie iey przyp? ło.  Zeąd 
poznać, że całe fzczę ście y powodze- 
nie ludzkie tak doczefne iak duchowne 
zawifio 6d [ARYI. Dobroć Pana BOGA 
iel fortuną nafzą , Hot ta fortuna ina- 
| sie fig nam niechce, tylko 
zez MaRvą; łak morze przez rzeki 
ęmię napełnia, tak Bög przez MARTA 


U 3 wizyft- 
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wfzyftkie dobrodzieyfitwa na Świat wys 
lewa. O! was fzczęśliwych Chrześcia- 
nie! o! was błogofiawionych krakowid: 
nie! czegóż mam więcey życzyć wam y 
winfzować, jak, że macie u fiebie Matkę 
Bolka od pociefzenia nazwaną? bo tym 
famym macie dobroć y hcyność Bofką 
U fiebie złożoną: Sżczęśliwy był dom 
Obededoma, gdy arka Pańfka whim 
przmięfzkiwałą, bo mówi pilmo 2. Reg. 
6. v: ii. pobłogofławił Bog domowi Qbede- 
domd: Ale coż to za porównanie Arki 
ftarozakonney do Mania ? Arka mannę 
MARYA BoGA wcćielonego zamykała w 
fobie; czyliż wy bie iefteście fźczęśli- 
wfżemi z MARYą? Szczęśliwy był To= 
biafz, gdy mu Bóg dał Aniola Rafala; 
który mu fię o żonę, fortunę; zdrowie 
y wfżyfiko fłarał; wy *macić u fiebie 
Królową Aniołów MaRtą; © wfzela- 
kie dobro walze ufi tuiącą, czyliż přzý 
niey bieiefteście fzczęśliwfzemi? Szczęz 
śliwy był Farao z Egiptem całym, gdy 
mu Bóg Piorockiego a według ptzeyś 
rzenia fłarownego opatizył Jozefa ;: ale 
jozef był foga Króla; wy mácie u fie- 
bie 


tak nam 
a domo* 
afat Tobłafzowi, 
„ zapewne” byśmy 
byli fzczęśliwfzemi; ale to MaARYą ma- 
jowana tylko w obrazie mamy. Coż 
to mowicie? małowaną. Manvą macie? 
MARYA was tyle prawdziwemł na tym 
mieyfcu obdarza łafkami, tu ona cho- 
rych uzdrowiała, tu frapionych ciefzy* 
a, tu rzeczy z defperowane do fortun= 
nego fkutku przyprowadzała, tu grze- 
fzników do pokuty nakłoniła tu błogo- 
fiawionemu Jzaiafzowi Bonerowi, kto- 
rego w krużgankowey Kaplicy Swięte 
macie złożone Relikwie, pokazała fię, 
mowiąc : fugo moy kochany! bądź gotom 
pofieść « Królefiwo niebiefkie y od. wieków 
świętych zgotówane. ` Toto malowana 
Marya? Pozwalam, obraz pociefzy - 
cielki MARYI! malowany, ale hoyność y 
dobroć Bofka, która temu obrazowi za- 
wfze ieft przytomna, nie ieft malowana, 
ale prawdziwa, iltotna, rzetelna. Wy 
4 iey 
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tey nić, widzicie, ale ieft prz zpióskad w 
obrazie. Jako chociafz nie wid 


w fobie dufzy, atoli dufzę posadzi je 
w fobie macie. Czegoż tedy do wafzego 


nie doftaie fzczęścia ? Powątpi 
czyliż wassMARYA a 
wątpcie; łacnieyfza ieft do czynie 
Brata ny, a niżeli. wy do proza: ia. 
O! was ludzi fzczęśliwych, błogoflawio< 
nych! Precz z tąd choroby, uboftwa,nies 
fzczęścia; Ma Kraków MaRta, ma for~ 
tunę ubogich, zdrowie chorych „Pocies 
fzycielkę | utrapionych;ma MaRvg, w Ma» 
ńyr dobroć y hoyność Bofką, w do- 
broci Bofkiey wfzyftko, O! was fzczę* 
śliwych , błogofiawionych przez Mas 
Rya! Beatus populus „ cui hæc funt! 


CZĘSG [r 

Daie ; mł fię fiachacze moi, gdy tó 
fłyfzycie óder pue że iuż pewní 
iefieście,' iakoby .do fortuny wafzey; 
ktorą macie, przy MARYI od Pociefze - 
nia nazwańey y; więcey nie mogło przy- 
być BR: profzę was,  prżenieście 
czy wafze z Matki ńa Syna; widzieli< 
ście 


a. ra 


wom 
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Z przedziw ny MARY weyrzyi- 

a przez to czterdziefto-go- 

dzień a: w SAKRAMENCEE 

u yftawionego, a doznacie, Ze nowe 

ścja fortuny y błogo Bek 
wyniknie zrzódło. 

że to wyftawienie Nan wiat {ze 

y sabaien Czter= 

-godzinne trefunkówym takim 


ao bya ppogobaipa RATY 


zenia przedziwney BoGA 

atki przypadło; Ja zaś to fzcze* 
guloieyfzemu Bofkiey zadzaśći rozpo- 
jzeniu pr amig mufzę; fluchaycie 


w duchu Prorockim ftawi- 
>rzedziwną Boca Matkę Ma- 
wi dot poj w pieniach fiwoich 
Paka tuus ficut acervus tritici liliis val- 
latus, Cant: "a v. 2. „Żywot twoy iak 
bròg przeniczny ,zewfząd liami oto- 
czony. Ze Salomon żywot MARYI O- 
adedi liliowym nazywa, to rozumiem, 
bo Marya czylła była iak lilia, lilia w 
pierwfzym momencie życia (wego, li- 
lia 
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lia w całym życia przeciągu, lilia przy 
śmierci, lilia w poczęciu, lilia w nolze- 
niu, lilia w porodzeniu Syna, zawfze y 
wfzędzie czyfta niewinna niepokalana ; 
ale że Salomon Żywot MaRv1i nazywa 
Brogiem pfzenicznym , przyznam fię 
wam, trudna mi była taiemnica, wfzak- 
że pomyśliwfzy nieco, za obiaśnieniem 
Ducha przenayświętfzego wprędce do- 
fzedłem rzeczy. Salomon przez te ffo- 
wa: żywot twoy iak bròg pfzeniczny, che 
wynieść, uwielbić, iak tylko może, Ma= 
RYg. "W famey rzeczy prorokwie: ży- 
wot twoy MARYA będzie brogiem pfze- 
nicznym, bo tego 9. mięfięcy będzie 
zamykał w fobie y nofi Jezyfa, który 
pod ofobami chleba pfzennego ma być 
utaiony, y na Ofqarzach wyftawiany: 
venter tuus ficut acervus tritici. Dlaczego 
Salomon ż dzifieyfzą białogłową Ewan- 
geliczną w pochwałach MaRvi zgadzać 
fię zdaie y on y białogłowa żywot MA- 
Ryr błogofławią. Ta tyłko rożność, że 
białogłowa błogofławi Marya z Jezufa 
utaionego w wnętrznościach iey beatus 
tenter qui Te portavit, zaś Salomon blo- 
gofła- 
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goflawi Marya z JEzufa utatonego pod 
ofobami pirengan venter tuus ficut a* 
cervüs tritici. ‘Widzicie więc fiael hacze 
moi, że czterdziefto- godzinne Sakra- 
fnentalne nabożeńftwo do Maryi y wy- 
fiawienia iey nie iakąkolwiek przypad- 
kowa; ale z przeyrzenia Bofkiego wła- 
Ściwą ma należytość. 

Niechcę iednak abyście: zatopiwfzy 
fię w tey uwadze o wlafnym fzczęściu 
zapomnieli; raczey patrzcie na to bło= 
gofławieńftwo, które « ziffay na was 
z wyftawionega Nayświętfzego SAKRA- 
MENru obficie wynika. Uważałem fo- 
bie, które też może być naywiękfze 
Gzłowieka fzczęście; naypierwey ułoży- 
łem, że naywiękize człowieka fzczę* 
ŚCIE et widzieć Boca w.Niebie; Wiza- 
kże gdym fię obeyrzał na Nayświętfzy 
SAKRAMENT, ledwo mi fię nie przycho- 
dzi cofnąć w zdańłu moim, bo mi fię 
zdaie, że coś niby więkfzego ieft mieć 
Nayświętłzy SAKRAMENT aniżeli mieć 
Niebo: Na niebo trzeba mi robić, Nay- 

Świętfzy SAKRAMENT mam bez pracy. 
Do nigba grzefznika nie pufzczą, do 
Nay- 
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Nayświętfzego SAKRAMENTU wolny 
grzefznikowi przyftęp. W niebie patrzyć 
mi tylko wolno na BoGa, wNay- 
święt(zym SAKRAMENCIE wolno mi po- 
żywać BOGA, y z nim fię iednoczyć. Y 


ZAK to przyczyn zdalłemi lig wię= 


«fzym być KAWIE em y błogofła- 
wieńftwem człowieka Nayświętfzy S 
KRAMENT, a niżeli niebo. ©! nas deias 
fzczęśliwych z Matki, łafkawey ! jo nas 
fzczęślis wiz ych z utaionego Syna! 

E cabak podobno: takie błogofła- 
wieńłtwo ieft pofpolite; w każuym Ko- 
Ściele, gdzie Nayświętfzy SAKRAMENT 
chowaią ałbo wyftawiaią, znaleść go 
możem. Nie przeczę temu y owfzem 
wyznaię, że wkażdym Kościele Nay- 
świętfzy SAKRAMENT ufzczęśliwia ludzł 
y blogofławi; nie bez fundamentu ie- 
dnak zdaie mi fię, że wtym Kościele 
wyfławiony JEzvs z ofobliwfzą left hoy* 
nością y darami ku' nam wfzyftkim; bo 
bo tu w Obrazie cudownym Ma 
łafkawą, która mu ieft wielką a uftawi 
czną pobudką, aby nam dla niey y przez 
nię wfzelkie dobro świadczył, Abym tę 
rze 


z 4 
t! tę ma 


cz 
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tać: czemu 
cem porannym nazywa? zaś tegoż JE- 


gula pod ofobami chleba útaionego oy- 
f £ y 


cowie Swięci nazywaią flońcem Sakra- 


snentalnym. Słońce ma to do fiebie, 


gdzie fpra- 

oto, w dru. 

14, w inney 

zyni fkutku; 

a to czemu? bo nie ym mieyfcu 
zięmia iednakowa; tedna do złota, druga 
do: ołowiu, trzecia do niczego nie fpo- 
fobńa. Jezus utajony w SAKRAMENCIE 
na tym Oftarza wyftawiony ieft floń- 
cem, fol Eucharificus, MARYA Pociefzy- 
cielka w Obrazie y Oftarzu fwoim ieft 
(iako Qycowie Swięci nazywaią ) zię- 
mią obiecaną, zięmią świętą. Chociaż 
y winnych Kościołach to Stońce Nay- 
świętfze iaśnieie, nie ma iednak tego, 
co ma wtym Kościele, to ieR: nie ma 
-zięmi fpofobney. Matki w Obrazie ta- 
fkawey, aby dzielność hoyności fwo- 
tey fprawowało;tu ma zięmię obiecaną, 

zię” 
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zięmię świętą, Matkę fwoię Pociefzy= 
cielkę .wfzyfikich, więc przez nię złoto 
dla ubogie a urodzaie dla glodnych,zdro= 
wie dla chorych, pociechę dla *utrapio- 
nych, pokutę dla grzefzników, {efke 
wytrwania dla niewinnych, wfzyflko 
dla wfzyftkich czyni, daie, fprawuie, 

O Jezu Sakramentalny! i dobro- 
tliwie dzielny w Maryr dla nas! 0 M4- 
RYA fakoś dobrotli Wie mocna w fercu 
JEzyfowym dla nas! fźczęśliwi, fzczę- 
śliwi iefteśmy, którzyśmy fię dzifiay na 
to mieyfce zgromadzili; ftoiemy* mię” 
dzy dwiema tronami, a z nich Kom 
ny fię na nas toczą; ftoiemy mię lzy 
dwiema rzekami, a te wfzelkie fortun- 
ne powodzenia na nas wylewaią ; flo= 
iemy między Marya w obrazie łzfkawą 


-y między Jezufem w SAKRAMENCIE hoy= 


nym, a Od nich wfzelkie błogofławień- 
ftwo odbieramy. quinimo beati qui qudi- 
unt. 

Rozumiem iuż naymilf moi, że wzią= 
wfzy odemnie pewną naukę o tych 
zrzodlach , w których możecie nie- 
ufiannie czerpać fortunę y fzczęście, wę: 
fola 
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foto do domów zych powracać za- 
m$ślaciez wefelcie fig w Bocu, a rado- 
ści wafzey (życzę wam flowami Ewąn- 
gelii ) niech. Bóg od;was nie odeymuie. 
W (zakże:profzę zatrzymaycie fię na iaki 
rioment, aż, wam wielce potrzebne dam 
napomnienie. Jeżel: chcecie być od Ma- 
Ryl wzbogaconemi, pociefzonemi, ubło: 
gofławionemi, trzeba koniecznie, aby- 
scie ku tey przedwieczney Motce ni- 
gdy nie uftawali we czci iey y pofza- 
nowaniu. Uważałem ia prżed Bogiem: 
co to ieft, że tak wielu w Krakowie a 
na kazmierzu ledwo "nie wfzyfcy nędz- 
ni, mizerni, firapieni. Mowiłem wfzak- 
Że, maig zrzodła , czemuż pragną, maią 
ogień, czemuż itygną; maią fiońce cze- 
muł. Ślepną? marą Pociefzycielkę Ma- 
ryg; czemuż na niefzczęście płaczą ? 
Domyśliłem fię przyczyny : nie maią (ię 
do Matki, Matka fię teź do nich nie zna; 
niedbaią o MARY: MARYA O nich nie- 
dba. Ten domyśtmóy nie ieft płochy, 
ale na ftowach Pifma Świętego ufundo- 
wany: Ex eo autem tempore, quo ceffaui- « 
mus Jaurificare Regina cali indigemus om- 

nibus 
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i gibuś Jerem, 44 Us TĘ foi czynić 
| | IAI ofiary Krolowy Nieba; na wfzyfikim 
e o nam (chodzi. Ty zdrowia nie-mafz, 
| | boś przeftał ofiary; ty na fortunie przez 
rożne przypadki ponofi dk fżkody, boś 
przefłał ofiary ; ty 2 utrapienia wyniść 
nie możefz, boś otzetiał ofiary. Ofa- 
ra Maryu jeft nabożeńftwo ku niey; na- 
| wiedzania Kościolow Jmięniowi iey 
U poświęconych, fzanowanie przez Kom- 
munia uroczyftości iey , fumnienie czy: 
| | fte. Przeftaliście tego wfzyltkiego, prze 
| ftaliście ofiary, przeftała wam fluży 
LI fortona. "Te to fą tamy, te to granice, | jez 
te tosgroble, które nie dopufzczaią. aby (pi 
na was ztych zrzódeł świętych potrze= | 
| bne fpływało błogofiawieńftwo, « Ah | jay 
pE PAR | Chrześcięnie kochaycie Maryga! chwal- | 
KANU | cie Maryga! Głoście Marya! ftaraycie | 
J| | fie o honor Manvrl bo inaczey nie mo- | 
| żecie być blogofiawionemi y docześnie 
UNO | y wiecznie. 

O przedzi: wna BoGa moiego Matko 
aoti i Marya! coż ci dać mogę więcey? iedno 
AWG mam ferce, otoż to wyrywam z pierfi 
| (woich y pod fchody Oltarza twoiego 
[UPON ZU 
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grucam ; jże cię nieulłannie kochać wiel. 

bić chwalić pragnę, daię ci iedyne fercej 
cy mi day błogoflawieńltwa. Nie pro» 
ię koniecznie o Biogpfławieńitwo dg 
powodzenia cisfa należące , wfzakże y 
„to wdzięcznie przy!mę, ieżeli wolatwo= 
ia, aby mi dane było; ale naypierwey, 
naybardz iey profzę cię o:błogofławień 
two należące do deube dufzy, as 
bys mię, póki oiie na tym padole pla- 
„czu, w nędzy y niedoftatkach NA 
fumniennych tafka twoią ciefzyła; a gdy 
wyntdę zniego; owoć żywota t<ego 
Jez ufa Chryftufa, ktorego mi dzifiay 
„plzenną zafloną okrytego na Ołtarze 
pokazuiefz , w pociechach nieuftannych 
„ławpie widzieć pozwoliła, Amen. 
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KAZ AN IE XI 


Miane wNiedzielę 3 Poftu 
Na cześć S. Nepomucena. 


Erat JESUS ejiciens demonium €? illud trap 
mutum. Luc, 11. Vi 14, 


JEZUS wyrzucał czarta, a'on był niemy. 


Oż to za diabeł niemy? ieżeli pyta- 
my o niego w rozumieniu rzetel- 
nym, odpowiada Chryzofłom: że pewne» 
go człowieka czart opętał, odebrał mu 
mowę, fluch, zepfuł, zmyfły pomięfzał, 
y tym famym na niemego fobie imię za- 
robił. Nie dla tego, iakoby fam w iftocie 
fwoiey miał być niemym, bo fzczery 
duch iak od zmyfiow ieft daleki, tak do 
niemcty niefpofobny; ale raczęy dla te- 
go, że człowiekowi opętanemu nic ni- 
gdy mówić nie pozwolił, nawet y w ten: 
czas, iak Świadczy Korneliufz , kiedy 
go pytano, zaklinano, przez ufła utra- 
pione odpowiedzi nie dawał. Jeżeli py- 
tamy, 


r 


» S. Neopomuceńie 
tamy, co to za diabel niemy w rozumie 
niu moralnym, do obycza òw nałeżącym, 
odpowiada Auguftyn: tego czarta ma w 
fobie, ktory grzech cię(zki na (umnieniu 
nofi: demonium habens fubditus eft diaba- 
ło. Z tym wfzyltkim acz dofyć należy» 
cie czarta Ewangelicznego w rozumie» 
miu moralnym wykłada, iednakowoż nie: 
moty iego cale nie dotyka. Dokładniey 
Bernard z Klarewallu a znim Korneliufz 
wziąw(zy pochop z Auguftypa zalążone 


ślumaczą fiowa- demon homines facit me! 


żos, ne confiteantur, W tenczas czart n'e- 
my luizkie dziedziczy ferce y ufta, kie» 
dy to w człowieku fprawuie, że na 'po= 
wiedziach popełnione Śmiertelne tał 
grzechy: mutos fait, w confiteantur, 

-_ Atezdli tak jelt, jakże fluchacze tego 
miemego czarta pa głośne Nepomucena 
pochwały ftofować będę ? nikt flońca 
ciemnością, białości czernidlem,piękney 
urody ,mafzkarą nie wyraża. Ropas 
ezalbym przyznam fię o podobieńtwie 
należytych wyprowadzenia pochwal z 
założonych fòw Ewangelii, glybym nie 
wiedział, że zwę”ow y ialzczurek iadge 
Ww a Wie 
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witych lekarfka fztuka drogie lekarftwa, 
y ledwo nie kordyały fporządza; że Ma» 
temityk z cienia fionecznego dochodzi 
biegu, że fliczny portret lepiey fię wy- 
dzie przy odmalowaney mafzkarze. Cze: 
kacie więc podobno dwornie, łak ia te 
dwie tak przeciwne rzeczy w dzifieyfzym 
Kazaniu pogodzę? Będzie rozumiem z 
pochwałą Nepomucena, y pożytkiem 
wafzym zbawiennym, gdy maige wzgląd 
ma czas pokuty, y blifkość neftępuiącey 
Wielkanocney Spowiedzi, dzifieyfzym 


"dowiodę Kazaniem: 


Ze milczenie Nepomucena w fekrecie 
Spowiedzi Swiętey ieft naymocnieyfzym 
dowodem na przekonanie czarta nieme- 
go wfpowiedzłach nafzych. Ad M D.G. 

Niecheę wyliczać kondycył do pra- 
wdziwey fpowłedzi należytych, bo wiem 
że rzecz mola do tych, ktory fa w nau- 
ce Chrześciańfkiey wydofkonalent; ato- 
li nie mogę iedney minąć kondycyi, 

zczegułałey zdalfzą ofnową Kazania 
złączoney;, którą Teologia y święte Con- 


60 


tilium Trydenckie integritatem materialem | di 


nazywa, to iefi, że koniecznie - potrze- 
bna 
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Bna ieft fpowiedzi całość ; zupełność w 

wyliczeniu. wfzyftkich grzechów cię: 

fzkich iefzcze nie fpowiadanych, o kto» 

rekolwiek nas fumnienie przefwiadcza, 

tak co do liczby, iako też co do okoli- 

czności różniących grzech od grzechu. 

Y jeżeli tey nie będzie dla iakieykolwiek 
dobrowolney przyczyny, fpowiedź nic 
nie waży, ieft Świętokradzką. Ani fpo- 
wiadaiący fię taką (powiedzią zadofyć 
czyni przykazaniu kościelnemu © fpo- 
wiedzi Wielkanocney. Wfzakże prze- 
ciwne zdanie Jnnoceaty XI potępił. y 
jak niegodziwe wfzyfikim Nauczycielom 
Teologii pad klątwą nauczać zakazał. 
Coż rozumiecie fluchacze: ta kondycya 
iak jet koniecznie do: ważności SAKRA- 
mentu pokuty Świętey potrzebna, tak 
ludziom arcy trudna; tak dalece, że 
Grzegórż Papież uważył, y ofądził, że 
łedwo'nie wfzyftkim w zwyczay pofzio, 
grzechy fwoie ukrywać, taić, wyma- 
wiać: Ufitatum vitium ef, lażendo peccatum 
committere, €$ commi(fum negando. abfcon- 


dert. 
W 3 Wie- 
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Wieciefz przecę, zkąd taka hóchó* 
dzi trudność w wvyławieniu śiuzóh ow? 
To podobno z ifłoty tey kond ie ji? nie 
nie Chryzoftom Swięty tak w świecs 
kich iako y duchownych nańkach Í 


826 


D 
ktor Kościoła Świętego Witi, w vs 


wił poczatek zlego: piudortm ( mówi 
on ÈS timorem Deus dedit fercgło, cońfefź 
honi tero fiduciam, Bóg ihądry wityd yý 
Łoiaźń do grzechu przywiązał, aby fig 
go ludzie kaiali; Spowłedzi zaś Swiętey 
przydał ufność zbawieńną, aby w grze” 
chach nie rofpaczali. Otoż czart prze” 
klęty koniecznie ufłółe wywiócić ten 
porządek : invertit rein diaboleś, do Sjos 
wiedzi świętey wftyd y boiaźń wiąże; 
aby fię ludzie grzechu fpowiadać wfty: 
dzili y bali, a grzechówiufrość pfzydd- 
ie, aby 2 nadzieją fpowiadania (ię grzes 
fzyli: peccato fiduciam; confeffioni dat tez 
rectndiam. Coż? tdaiefz fię przecię czar 
towi niememu ta zdfadziecka fztuka? 
niepodobna lepiey ; bafdzó wielii zdradą 
iego omamionych; gdyby to owce od 
wilka ozionione za him idą.  Jedńi właz 
śnie (ię ipowiadaią po Lutefkli; wfżyft* 
ko 
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ko w powfzechności, a niew fzczegu!lno= 
yrażaiąć. Obrazilem BOGA my* 


ści nie w 
myślą» 


ślą, mową y uczynkiem; a taką 
iaką mową, iakim uczy nkiem, o tym cyt 
wielkie. Drudzy fpow jadaią fię właśnie 
maniera dworfka, grzechy poobwiiatą 
pookręcaią flowami wątpliwemi, oboię- 
tnemi, ço innego znaczyć mogącemi; a 
to dla tego, żeby Kapłan nie przeniknąl. 
Mentiri Deo potes, Deum fallere non potess 
możefzci nieoftrożnego ofzukać Kapta- 
na, ale Boca, na którego mieyfcu zafia- 
da Kaplan, nie ofzukalz. Joni adinve- 
piunt excufationes in peccatis , powiecząć 
grzech, ale tudzież tax go wymówk m4 
wymyślnemi. określą, że oczywiście Z 
$miertelnego powfzednim uczynią; inni 
liczby uymuią, inni okoliczności nie 
dodatą. Jdzie zatym; że wielu na du- 
fzy y na zbawieniu ginie, tak iak zginął 
Pelagiufz świętokradzca, jak zginęła Ka- 
tarzyna Jodyifka , iak zginęła Panna 
wielkiego Domu w Hifzpanii, ktora Xię- 
dzu nafzemu Ramirefowi modlącemu fię 
w nocy przedj Nayświętfzym SAKRA" 
W,4 MEN 
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MENTEM 7a iey du'zę, pótępiońą fie być 
pokazała, że grzech na [powiedzi przed 
mim zataita, 

Ale przebóg! cóż fig fo dziele, że tak 
oślep ludzie giną? maląc tak lacny fpo? 
íċb ódzyfkania zbawieńia prźez Spo- 
wiedź Świętą , chwytać fię ge 
Nie inna, nie inna przyczyń 
dwie zdrady fzatańlkie, kt 


6 niechca? 
a, fylkó te 


A 
or 


m 


wyd at 


przed Światem Chryzoftoń, fiyd y bos 


iaźń. Jedni fig wftydzą, drúdzi fię boia; 
dla tego grzechy fwoie na Spowiedziach 
taią. Coż 0 tych przyczyńach wy Sfu- 
ćhacze fądzicie? mogąć fię nazwać przys 
ćzynami flufznemi, fprawiedliweń: ? al 
bo zatrzyrhaycie tym czifem zdańie 
wafe, pierwćy fa rozmówię fię ż teni; 
któr,ch czart ńieńy 5a fpowiedziac hi 
opętał , a dopiero fądzić Będziecie. Pos 
wiedz mi; który dla wftydu, grzechu 
bą'ź iakiegokciwiek przed Kapfanem 
Y.ylawić niechćefz, czegó fię wftydzifz? 
To podobnó Kapłana? wfzskże ińaczey 
domyślać fię nie mogę. Ale ó ciebie 
nierofropnego! któż tó ief feń Kaplan, 
którego fẹ wftydzifz? Podobno Ańiof; 
Che- 
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Chefobin, Serafin, iak od cłała daleki, 
taki do grzechu ntefpofo bny? Odpowie- 
dzieć! mufifz, wiemci wiem, ze człowiek 
tak jak ia, chatanteremi tylko odemnie 
sóżńy; Takłtiak yty? © nier zumie! y 
ża coż fie go wftydzifz? gdyby byl An“ 
fol, mógłbyś od ałego mieć w fret, iako 
ód ńiemaiącego grzechu, złych nie ma= 
jącego fkiońności, a zatym na grze: h 
furowfzegoś ale Bóg dał ct człowieka 
paflyom podległego tak iak y ty, potrze- 
buiąego lekarliwa tak lak y ty,krewkość 
łudzką żnaiącego, y wierż mi, z tąd cię 
bardziey fzaciiącego, kiedy mu bez wy- 
krętów , bez oboiętności grzech twóy 
wyiawifz; bo myśli fobie w tenczas:ten 
Penitent prawdziwie chce Boga kochać, 
kiedy fak dla iego miłości rzetelnie hę 
fpowiada. Y więcze fię Kaplana wfty- 
dzić będziefz ? 

Odpowiedź Auguftyńowi: Cur peccata 
fua confiteri noń vis? czemuż to grzechów 
twoich fpowiadać fię nie chcefz? czlo= 
wiek iefieś? y ia ieem; grzefznikiem 
jefteś? y ia ieftem; Peccator fum, homo 
Jum: Q więc fpowiaday fię człowiek 
czjoe 
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człowiekowi, grzefznik grzefznikowi, 
otworż ranę przed duchou nym leka- 
rzem w fumnienin tu oim ukryta, bo le- 
żeli dłużey kryć ią bedziefz, wda fię 
zapewnie ogień piekielny, którym na 
wieki goreć będziefz. Confitere peccatum, 
ut exeat in confifione fanies. A do tego 
nie wftydziłeś tię przed wielu prze! yć, 
nie wftydzileś fię przed tym owym, 
iak częltokroć bywa, z powodzenia 
grzechowego fię chlubić, nie u ftydziłeś 
fię woczach patrzącego Boga ( wfzak- 
że wierzyfz, że Bóg ieft wfzędzie, y pa- 
trzy na wfzyfikie twojć (prawy, J cięż- 
ką obrazę popełniać, a przed iednym 
apłanem powiedzieć wftydzi(z fię? non 
pudeat coram uno dictre, quod non puduit 
coram multis facere. "Tu Auguftyn prze- 
ftaie. A ia fię ciebie znowu pytam: po- 
wiedz mi, albo mafz wolą przed kim 
z grzechem fię twoim wydać, albo go 


„zawfze taić? iejeli mafz wolą przed kim 


fię wydawać, nikogo nie znaydziefz zgo- 
dnieyfzego nad Kapłana, iako fekretne< 
go; mądrego, łafkawego. Jeżeii zaś za- 
myślafz go zawfze taić? być to nie moe 
że; 
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łe; bo daymy to; Żeby figę o nim wży” 
ciu twojńwniki nie dowiedział, po Śmier: 
wiedzieć beda; illuminabit 


ci wfzylcy 
sebrarum mówi Paweł I. Cor. 


pb andita te 

4.1. $ Obaśbi Bog przeć całvm Świa” 
tem ha fądzie oftstecznym te wfzyftkie 
śbrodnie , które na tym Świecie ukryte 
y zatatóne były: 

Móy Boże! co to za w fyd będzie! 
Co rozutniecie $iuchscze, gdybym ia 
duchem Bofkim tkó'ęty, czegom nigdy 
ie godzien, ztey anibony zawółał: oto 
ta przytomnie ofoba; O ktorey wfzytcy 
dobrze mnniemacie, taka ient pokątna 
hiecnota; to y to czynij Oto ten fluga; 
któremu wfzyfcy wietność przypifuią ; 
tak kradnie Pana (wego; Oto ta Żora te 
$ te zdrady zamyśla, aby męża fwego 
zgładziła z Świata coby fię tu w Koście* 
je ża foztlich ftat? wfzyicyby fię o* 
bróocili na wytkniętą ofobę, a oña od 
witydii poczęłaby fię mienić ; już bled- 
hieć, iuż czerwienieć, na koniec cmdle= 
wać! Coż to ieft za przyrównanie do 
wfiydu, który grzelzn ka niemego na 
fądzie oftatecznymi czeka? Tu zaś w 

tym 
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tym Kóściele obecnych mała garttka, 
tam wfzyfcy, ktorzyko wsk; yli, żyłą, 
y Żyć będa naycnotliwi jaymędzfi; 
nżymożuieyfi fiz na'y prze ed temi w zy: 
fikiemi' grzech zatajony Bóg wyda,.na- 
wet przed tym Spow iednikiem, przed 
ktorym go tai wi zka ować fię na to 
będą Swięci, gniewać Aniol iowie, czarci 
nayvgrawać, BO i Soke pić. COż to tam 
za wftyd bedzie? Fnuduaniur < pudore, 


ony 


LJ koo ficut diploide confufione fua». 


mówi Dawid Ffal. 108. v. 29. będą fro- 
motą « aa żeni y przyodziani tako dwo- 
iltym płafzczem woki ą wolą. Y 
nie lepieyże tedy przed doym: Spo- 


ro 


wiednikiem zbawiennie e zawftydzić, 


‘a niżeli przed cstym 


atem y niebem 
zakże ina- 
€ | nie możelz, 
poki fię przed Spowiednikiem nie za- 


zoltać w hańbie ws;egzt 


Rzeczefz podobno: T whty- 
dowi. nie dał fię przekonać, ałe paffya 
boiaźni mię zawoi owała , ta nie da mi 
rzetelnie przed K Alinen: wyznać grze- 
chu.  Paffya boiaźni cię zawoiowała? 
Coż 


*©oż przeci 
ka boifz fe poku uty wielkiey o | Kapi 
4 $ 


a przýezyū 


{ iloDreg 


pne! Pokuty fig 
abyś fig za -grzec 
Bocu, a-w Czyfcu a 
„mniey iak byś powinien, 
Wiedź zaś o tym, że im el ej 
Kapłan za grzechy naznacza pokutę 

tym ci fię więkfza zyfcu zoftaie ka- 
ga. Co mowię w u? jeżeli fzcze- 
rey nie czyniłz í j grzech iaki 
ciężki na fumnieniu ai o ciebie fza- 
, cupiens vitar 
ochłody do ognia, od 
zney, od czyfcowey 
z kary, wfizakże 

wiedź nagroda 


o cale nic, albo 
pokutował ? 


ź 
s wm 
0 
es 
Q 

LB 


5Y 
pie io? e mąd H 
Ale niemniey fię nierofiropnym pos 
kazuiefz, jeżeli fię obawiafz, żebyś do- 


brego imienia przed Spowie ednikiem nie 
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cil.\: Nafamprzód częftokroć cię Kae 
plan nie zna, przed którym (ię fpowia- 
dafz; ale'choćhy znał, grzechów two- 
ich nie pamięta, bo czyliż podobna nas 
pamiętać (ię. Ale daymy to, żeby pas 
miętał.  Rozumielzże o nim, że ief tas 
ki tyran, taki ofzczerca, żeby cię miał 
fądzić, naigrawać u liebie? Nie nie, taką 
myśl iak bluźnierfką odrzuć. Wiefrje, 
iakie on ma o tobie zdanie? oto n'etak 
© tobie, żak o fobie mówi: gdybym ia 
w takich okolicznościach, niebefpie= 
czeńftwach był pofławiony, gdyb\m 
takiego obiaśnienia nie miał od BOGA, 
jak mam teraz, gdybym tak w ducho= 
wieńftwie wycwiczony nie był, iak ie» 
fiem, podobnobym był gorfzy daleko od 
fxgo penitenta; co nie ieft twoie, ale ra- 
czey Kaplana famego fiebie cen'urowźs 
mies nie teft z ciebie naygrawanie, ale 
raczey nad tobą ubolewanie. Przydaie 
Anugultyn: iak fig mafz lękać? abyś u mnie 
śmienia dobrego nie firacił, ktory w niczyns 
mie ieftef odemnie notowany? W dsley 
mówi: dwoch rzeczy niewiem: iedne fy, a 
Ktorych cale nie wim; drugie, o ktorych 
wiem 
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wiem ze fpowiedz i; ktorychże ią tu bar- 
dziey nie wiem? oto tych bardziey , ktore 
wiem ze fpowiedzi, aniżeli 0 ktorych cale 
nie wiem „Jakże mafz tedy imię dobre w 
minie tracić $ 
Coż dopiero mówić, iak wielka ief 
nierofiro pność, bać bę, aby cię Kapłan 
ze Spowiedzi nie wydał? Choćby go 
wiefzano, ćwierto wano, palo- 
no, wydać nie może. Więcey powiem; 
mówić nie może ztobą famym 0 rze» 
czach na fpowiedzi dyfzanych, chybą 
Ji wyraźne przylłąpiio secie 
two Więcey iefzeze: mówić ci nie 
może getem, akcyą, twarzą, węyrzee 
niem takim fławić fig, z ktoregobyś 
mógł wnieść pewnie, że cię firofuie. 
Więcey iefzcze : mówić nie może O tey 
wiadomości; którą wziął na Spowiedzi; 
do żadnego końca prócz Spowiedzi za* 
Żyć, anie może pod grzechem Śmier= 
telnym, nie może pod Świętokradztwem. 
Y gdyby fię trafiło, żeby cię kiedy wy- 
dał ( czego Bóg nigdy nie dopufzcza ) 
© iakby na wielkie zarobił kary, nie 
tylko duchowne ,iakie fą: cenfury, €x- 
komu- 


ścinano, 
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komuniki, fufpenfy, degradacye, ale też 
y na cielelne, iak frogie.y.okrutne, ten 
te należycie przenika, kto wey mates 
cyi czytał kanony. 

Sądzciefz teraz Słuchacze,czyłi fa ftus 
fzne przyczyny opętanych od czarta 
niemego ludzi na wfiydzie y na 'boiaźnt 
zaladzone. Albo iefzcze zatrzymaycie 
fię trochę z zdaniem, wfakże rozumiem, 
że nie będzie-to zurazą wafzą; zatrzye 
maycie fię. trochę, jednę iefzcze przeło» 
żę wam przyczynę, ktora: iak ielt oczy» 
w ifta,tax.na przekonanie.czarta nieme- 
go:naypctężnieyfza. A żebyście iey nie 
tak fluchałi , jak ,raczey .na -prawde pa- 
rzyli, .profzę «was, fławmy fię świętą 
pnaginacyg -na pokólach Kralewfk ego 
Pałacu w'Pradze. 'Dwie;tam oioby wie 
dzieć fię mam daią; iedna Pańfka,-uboga 


druga, :w iedney „okrucieńltwo zdradą 


pokryte, w drugiey tafkawość zfzezero: 
Ścią <wydałe-fię ; iedna Światowa, ducho* 
wna: druga; tamta «nówi,ta fucha. Pye 
tam: ktoż to ieft? cdpowiadaią: ziedney 
firony Król Wacław, z drugiey Swięty 
jan z Nepomuku Spowiednik Krolo» 
wy 
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|wy Joanny. Nadfuchuię: o czym ro- 
mą, włafnie na te ffowa trafiam? 
Kanoniku uczyńze to dla mnię 
|K-ola tw Qiego „abyś mi wylawił, czego 
|ci fe Zona moia tak częfto (powiada; 
| w nadzrodę naypierw (ze gotuię ci Arcy+ 
[bik ptwo, przydam milliony, a ieżeli 
|y co mało, ferce Pańfkie oddaię, że ci 
|zawfze będzie życzliwe y obowiązane. 
| Zle fiychać, podobno rozumiecie, Że 
Nepomucen wyda ze (po wiedzi, bo ko- 
goż Pańfkie refpekta, a do tego hono. 
| y dobra, podly pane pieniądze nie znie 

| woliłyby fobie? Choway Boże y po“ 
| myśleć 6 ty n! ledwo co bezbożną u- 
| yfzat proźbę Nepomucen, wzdrygnął 
| fig na nig, y.nabrawfzy fprawiedliwey 
godi wości, zapalony Dachem Przenay: 
| świętfzym rzecze: Dotych czas cię o> 
| firopnym fadziłem Krolu, ale fżaleielz 
| widzę dzifiay, gdy głupim y bez Żadne- 
| 

| 

| 


go fundamentu uwiedziony podeyrze- 

| riiem, 0 rzeczy, których wiadomość 

| ieft zfączona żciężką obrazą Bolka dos 

| magafz fię; ani ty mòw, ani ia fakich 
beż: 

X- Balfuma przygodne Tom VII, 
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bezbożności ffuchać będę. Chwała Bo- 
gu, że fię tak ftało. 

Podźmy daley: a oto nie dałeko Pa- 
tacu pokaznię fię nam; więzienie potę* 
żnym obwarowane tarafem, y wartą O- 
patrzone. Pytam: któż to:tu więźniem? 
odpowładalą: Jan z Nepomuku; za co? 
że niechce >oRowiedat. Świętey fekretu 
Krolowy Joanny wydać. Złe ftychać: to 
podobno kto pamyśli: Hod uprzykrze* 
nym przycifniony więzieniem nie :u- 
czyni żadofyć woli Królewfkiey. Wfzake 
że nie nowina, że w:takich okoliczno 
ściach poprzyfiężone przymierza pry- 
fkały fig? Jnaczey fię dziele; zawolany 
z więzienia ztym :fię oświadcza: ze 
gdyby! mi dzifiay przyfżło umierać, nie 


r 


wydam. Chwała Bosu! Jdźmy daleyz, 


zaftępuie nam katufza, w niey hałas, 
tolkot, wrzawa, albo wftapmy do niey. 
Ale o widoku niefzczęśliwy! o: fmutna 
tragedio! tu wściekły 'Tyran.przykazu- 
ie, tu pochłebcy przeklęci podtakuią, 
tu fię zinftrumentan.i [mak uwiiaią ka- 
cia, tu fię opryfzkowie .zpochodniami 
kręcą, Nepomucen na torturach, ciągną 
iak 


eaa 
Z NOA m por 
i dośwajispyfy tyrańz 
udzkiey odftą= 
Męczyli , 
go na ;nim. 
s;JE- 
grłzie Jois Jes 
ae epomucena 


owało. Nie 


pe Nepomucena Kanonika BAG 
} nodzieję zawołanego, fpo- 
śrolowy publicznie chwitaig, 
„wiążą, krępulłą. Coż zą przyczyna ta- 
kiego gwałtu? odpowiada zgrała ludzż 
;fubordynowanych: „ieżeli „nie wyda fe- 
kretu Spowiedzi świętey.przed Królem, 
„2 tego moftu zrzuciemy go, y utopiemy. 
x 2 O nie- 
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O nieffufzności iakeś wieka! Coż ty 
na to Nepomucenie? niech rżucą, niech 


utopią; nie wydam, nie wydam. Porwa- | 


fi wtych flowach Męczennika zawilni 
na niewinność kacia, ftrącili zmoftu, 


zanurzyli, utopili. Po śmierci Ciało | 


Msczeńfkie wydały gwiazdy, a grzech 
t J 2 2) b 


Joanny gdyby w wodę wrzucił; projeci= 


fli peccata in mare, 
Teraz, teraz (łuchacze daycie zdanie 
wafze, 9 które dawno profilem. Co fa- 


dzicie o przyczynach ludzi, od czarta | 


niemego opętanych , czyli fię oni mogą 
flufzaie wftydeń y bojaźnią wymawiać? 
rozumnyż to, mówię, wityd, ate fpo- 
wiadać fię, kiedy Nepomucen tak fię 


obchodzi w fekrecie fpowiedzi, iak gdyż | 


by nic nie wiedział? Rozumneż /tó oba» 
wianie fię, abyś nie ftracil przed fpo- 
wiednikiem flawy, kiedy Nepomucen 
na utrzymanie honoru pznitenta, fortu- 
ną, lafka, godnością gardzi? kiedy tyle 
zniewag, morderftw y katufzy ponofi? 
Rozumnaż to lękać fię, aby cię Spo- 


wiednik. ze Spowiedzi nie wydał, kiedy | 


‘za fekret Spowiedzi Nepomucen tonie 
y umie: 


iý on 
cena 
nay! 
fnani 
nafz 

y 
yani 
ne 
fodyl 
| Nep 
dać; 
gnie 
| (am 
[Wi 
| kro 
| fobi 
wiać 
wii 
to 1 
tam 
Ani 
fune 
kow 
Kor 
go | 
| mi 


| 


| [po- 
lucen 
ortus 


tyle 
nofi? | 
Spo- | 
kiedy | go iednego P 
tonie | mi od Spowiedzi 


IG: 


ly umiera? Ah zaifte! milczenie 


| 


Ínanie czarta 
| nafzych. 


|wliwi 
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Nepomu- 
cena wfekrecie Spowiedzi Św iętey ieft 
naymocnieyfzym dowodem na przeko- 
niemego w fpowiedziach 


Wiem ia wiem, przy tym końcu Ka- 


| zania, coby mi grzefznicy niemi na da- 


ne przyczyny odpowiedzieć mogli: 


| gdyby to każdy Spowiednik taki był iak 


| Nepomucen, toby nie żal fię fpowia- 


dać; ale wielu ieft fukliwych, złośliwych, 


|gniewl wych, iakże fię przed takim z 


fumnieniem fwoim wynurzyć fzczerze? 
Wiedzieć potrzeba Słuchacze, że częfto- 
kroć zdrada w tym fzatańfka bywa, CO 
fobie grzefznicy za prawidlo wzięli. Po: 
wiadaią: Że Spowiednicy fukliwi, gnie- 
Nie tak, nie tak fię dziele, czarę 
|to was tylko mami, iak mówi Pifmo: 
tam fię lękacie, gdzie ftrachu nie mafz. 
Ani rozumiycie, żebym to mówił bez 
fundamentu. Wiem, iak czart w Kra- 
kowie pewnego Kapłana w poftaci iego 
Konfeffyonał zafiadat, y przychodzące- 
enitenta różnemi afronta- 
odfirafzał. Ale day- 
X my 


| 


ry 


2 
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my to, żeby wfamey rzecz: 
nicy byli ofiremi, fukliwemi 
to fzkodzi? to podobnó chcefz 
Spowiednik przyjmował na f 
tę za grzechy tw oie, a ty že 
y wolniey grze! zył? Q 
podzial? czyhżbym nie wola 
pliny, paki ia fie 
ciebie mufiał ponofić, za duf; 


PJ 


ofiarować, któr re fię rato 


a nie za ciebie, ktory far 


: 1 
twoie zad 


dobno: chcefz aby cię pówućdnik | 


chwalił, podchlebiał, oczywifte grz zechy | " 
wymawial, y m Rao p, ni 


pretenfya. Oycem jeft, ktory 
wfzy co złego w fynu 
rowie; Lekarzem 
pfuie krew, upuś 
iefi, Ktory wec dłóg å 
rać powinien. 
Ani rozuńhiy; żeby fię z tobą inaczey | 
Nepomucen $. gdyby teraz zafiadał Koń» | 
feffyonał, obc hodził zwiafzcza, że ie- 


3 | MY 

e Wi 
dnę w (zyłcy f funkcyą memy, y tak i i 
towiśmy ża twby hórot y fekiet AE i, 
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ty umierać, 1ak umari Nepomucen; a 
zatym wnofzę przeciwko tobię z Pa- 
włem: Inewcufabilis es o homo, zoftaniefz 
rzed Sędzią Bogiem, ie- 


beż wymówki pr 
ech cięzki dobrow ol- 


żeli odtąd iaki grz 


nie, rozm SK przed Spow iednikiem 

ić będziefz. Dalem ci BA ny, zb 

żem zarzuty, ufifowałem konieczne, a" 

byś niemego zferca twołego wyrzu! ił 
że 


eli odtąd towarz a mieć 


€Zarta , ie 
| ti canes! biada 
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(%} 
pea 
o% 


pules 
iada! deptałeś wnim Krew Jezulową 
y zaflúgi r era biada! tyle razy 
wałeś Cialo! Je:v- 
sis muti canes! tat fa- 
mią pafzcza, którąś grzechy twoie zia- 
dał, tąż mówię, famą Pel gryść na 
wieki ięzyk twoy będziefz, y ponie- 
wczafie zbrodnie obwoływać. 

O święty Patronie Spowi edników y 
Penitentow Janie Nepomucenie, roz- 
wiaż ufta nafze milczeniem twoim, wy- 
prowadź wiecznie czarta niemego, któ” 
ty podobno w iercach nafzych od dae 
X 4 wne” 
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wnego czafu przem efzkiwa; tą-woda; 


dą 


w którey dla utrzymania fekretu Spo- | 


wiedzi Świetey konałeś, oczyść ie ze 
wfzelkiego kału grzechowego. Niech 
Ge ódtąd godnym miefzkaniem ducha 

tego. Rana, który fie podobno nad Me- 


czeńfkiemi unofił wódami: Spiritus Dos 


mini ferebatur Paie aquas, Amen, 


Oi Ś 03 


masą na Beatyfikacyą o. 
wiónego JOZEFA z Kupćrty” 
hu z Zakona Frartailzi <ańfkiego 


Benti wę eVi, Quos cum venerit Dominus, invenerić 

; f. I, tunda vigilia ; 
a venerit,et ita inutntrii, Bęatę 
ft jerui illi; Luce ia, t; 37. 


+34 


Błogofławieni fudzy; k 
znaydzie czt 
Tey .fuważy. y ie 
fzedł, a takby nalaz 


przyfzedifzy Pan, 
źliby przyfzedł o wtàs 

liby e  trzeciey fráz ży prz) 

błogofławieni fą oni fu Zy; 


A 


GŁ uga Boży Jozef z Kupertynii Zakónńi: 
Knik y Kaplan Zakonu Swiçtego F rans 
eilzka 
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Gifzka po życiu na wielkich cnotach 
przepędzefńym, po ticzynioney „na też 
fame cnoty y cuda łego, nie iedney in= 
kwizycyi w dzień Swiętego Francifska 
Seraficznego wyrokiem; w dzień Świę- 
tego Macieia Apoftola Uroczy ftością 
Kościelną od Benedikta XIV fzczęśli- 
wie dzifiay panuiącego Papieża blogo- 
flav idaym Chtyftufowym fokú prze- 
fzłego ogłofzońy, będzie calą rzeczą 
ńaftępuiącey mowy. Ale iakże ia tig 
żtą świętą rzeczą dziGay rozprawie? 
hie inaczey; tylko tym obyczaiem ; ią- 
kim Chryftus o blogofławionych fwo- 
ich w przeczytaney mówie Ewangelii: 
błogofławieni , ktorych Pun czuwoią ych 
Znaydżie yw drugiej firaży y wirzeciy 
firaży, Blogo Żawieni. OQycówie Święci 
(czytać ù Toinafza z Akwinu im Catena) 
przez te Ewangelicznhe fitaże toziiwiecią 
te czafy; w których Człowiek może do- 
ftąpić Błogofiawieńftwa wiekuiliego; a 
Ewangelia trży tylko takowe liczy 
firaże, tym chętniey to rozumienie Oy- 
cow przyimułe, im iaśniey poznaię; że 
fig zobrządkiem Kościelnym w beatifi: 

kå: 
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kacyach y Kanonizacvach flug Bofkich 
zwyczaynie używanym zgadza dobrze. 


W każdey Beatifikacyi, która fię w 
Kościele Chry ftufówym dzieie, trzy cza- 
fy koniecznie uważać mamy; a wedlug 
troiakiego czafu trólaką każdego flugi 
Bożego beatifikacyą. Jeden czas po- 
przedza , drugi pofrzodkuie, trzeci na- 
ftępuie. W plerwfzym czafie dzieie fię 

atyfikacya flugi Bożego od famegoPa- 
ñ GE? ć 5 w drugim czafie dzieje fię bea« 
go od Papież 


z a 


a flugi Boże 
RZEŚŃ czahe dziei 
flugi Bożego od całego C 
Fe czafy y w nich bee 
cno z fobg zw 3 i 3 
tego czafu; w który m Bóg; eziowiek 
beatifikuie, nie będzie y tego: cz 
któryby Papi i z 
4 ieżeli nie będzie tego czaf 


> 


az W 


© 


, w któ. 
rymby Papież człowieka blogoffawił 
J t 2 5 
zapewne ńie będzie y tego czafu, w 

którymby go narody Chbrześciań 
blogofiawity. Zeby więc 

w Kościele Chryflufowym TE 
była beatyfikacya, trzeba, żeby fuga 


Bo- 


mę 


beaty fikaey g 


Boży 


trzecie 


wam 


| pranc 


| w 
| 3 , 
ERY, DE x pog 
cifzkańik y pożytkiem  čalego 
Chrześciańftwa. Profzę was Ó chętne 


uchó y uwagę, zwykłyńr obyćzaiem w 


eg |  Baftępułącey Mowie czynię pódział. 
AE | Sluga Boży >zef z ly dż. Fran= 


pa zagad y ta 
ate Nie” 


zęŚĆ Kaža 


, 


Zef z Küperty nü biogo* 


dikta XIV Namieftni- 
lulowego, y ta beatifi- 


cya przynioia mu ziem ika CE: 


nel 
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y ta beatyfikacya przyniofła wielkie pos 
żytki calemu Chrześciańftwu, Trze 
cia część Kazania. 

Day mi Panie Jezu ten Panegirik 'od- 


prawić ku więkfzey chwale twoiev; po- 
Š y y5 


ruczam ufła moie tobie niepokalanie 
poczęta Panno, przedziwna A mo- 
jego Mi atko, fklaniam głowę pod twoje 
bic goflawieńftwo Jnfułą y mitra ozdo* 
kiony Pafterzu,'a bardziey pobożności 
życia y zafługami tak ku Chryftufowe- 
mu Kościcłowi, iako ku OQOyczyźnie, 
mądrością Domiowi twoiemu wrodzoną 
nie tylko w Polfkim ale y w obcych 
Kroleftwach flynący, Wynieś Pafter= 
(ką rękę, niech z niey. dzielność błogo* 
flawiąca wybhidzie, a fprawi na ięzyku 
moim Ducha przeńayświętfzego nama= 


fzczenie. Ad M: D. G. 


CZĘSC I. 
'Hrześcianie moi, nie rózumieycie 
iakobym ia wedlug tylko mniey 
gruntownego domyflu moiego tę bea- 
ty fikacyą flugi Bożego Jozefa z Kuper. 
tynu na frojaķi podział BER A 
Takie: 
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Takiego- podzialu mam fundament nay- 
pierwey z obrządku, którego Kościo 
Święty używa w beatyfizacył fug Bo- 
(kich a w Kanonizacyi Blogofiawionych. 
Potym mam fundament nieprzekonany 
znauki Ekklezyaftyka Pańfkiego. Tea 
w Duchu Bożym przewidziawfzy obrząd: 
ki Kościoła Chryftu(owego, w Rozdzia: 
le 3r dobrze wam wiadomym wyraźnie 
o trzech beatyfikacyach mówi: błogo - 
dwiony mąż, który teft znałegion beż zma- 
zy, y który za złotem nie biegał, ami ufał 
w pieniądzach y w fkarbach ..-.. który 
mógł zgrzefzyć a nit zgrzefzył , chwa- 
unit dziwy wży* 
ciu |fwoim; dopóty ieit mowa o bea- 
tyfixacyi, która (ię dziele od BoGA . 
W tymże Rozdziale tenże Exklezyaltyz 
móowł daley: qui probatus eft im illo; 3 
perfelkus z erit illi gloria æterna, kto ieft 
w tym doświadczony a ief dofkona- 
ły, będzie miał chwałę wieczną; te- 
mi fiowy ieft opifana beatyfikacya, kto- 
ra fię dziele od Papieża, wteyto bowiem 
beatyfikacyi probuią, doświadczają cnót 
flugi Bożego, w iakim fą ftopniu, czy: 
li 


PRAN s EONI S7 A 
;aem Boga iefleśmy 
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li do(konałym, heroicznym „także jeft 
roztrząfanie pilne cudów; co wfzyftko 


gdy Papież należycie z: 
gd; 


bay uczypi wyrok 
ktotym w pror 


j 
fikacy a trzecia 


arodòw :Chrze- 
f 1.te narody ufiy- 
gimp - Studze. Bożym, że on ieft 
cowany od Papieża, zaraz £ 
Ibić , cnoty cuda y łat 
dać wychwalać, a fa 
nużnami; iezeli bowiem 
tyna S. wfzyfcy wiglę- 
y )rakami , toć łafki 
przez Świętych iego nem Świadczone 
mogą fię nazwać ialmi płnami , Elemo- 
ynas illius enarrabit Ecclefia. Fq ia więc 
Pilma Bożego .powagą wfparty mówię, 


com powiedział: Jozef I A cisi. an Blo- 
go- 


m IE 


ji 851 
r błogofławiony 
„od Benedykta czterna! g ,błogofławio: 
my od Narodo! 
daig, i 
cya przynio” Ja mu chwalę 


+ 
druga Beatyfikacya przyniolla mu chwa- 


+ 


He ziem ak wierze śwłiętey twierdzą, 


Zakonowi Francifzkań(kiemu honor y o- 


zdobę; trz jeatyfikacya przypio ala 
„całemu Chrześciatń 
Poczniymy 
maionese: 
flawiony 
wolny od 4 
so. [a 
g 


Jedna dot (kor 


fkalat, 


ią przez 
brze na g y 
w iafee poświęcaiącey umarł. Pierwfzey 


um um X 


'y od grzechu nie ieft 
do beatyfikacył , 
trzebna. Jezeli box 

wiem 
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wiem kto nie będzie znalezion bez zma: 
zy duzney w sodna Śm:ercł fwoi 


nie może być błogofławiony od Buca; |? 


> Ś 
xtlawieni, KtO- 


bo ci tylko fami fa błog 
rzy bez grzechu cięfzkiego umieraią,iak 
y 


mówi Pifmo: Apoc. 14: Beati, qui in Do- 
3 Er i e o : E pk 
mino moriuntur, biogoflawieni, którzy 


w Panu umieraią. _ Powtóre blogofla:|5 


wiony Oi Boca ten, który nie pofzedł | 


za złotem; to według Qyców Swiętych ||” 


dwoiako fię może rozumieć, raz tak: | 
Blogoilawiony, który porzucił wfzy ft- | 
A 0, f ftał fig dobrowolnie ubogim; dru- | 
g : bł ogof awiony, ktory acz nie po- | 


Fzuci ci złom, był Panem, ale do tey mam“ | 
moüy nie miał przywi igżapia ferdeczne= | 


go, weulug owego w yroku Pifma Świę: | 
tego Pfal "6. v. Il. Jezeli nam przybę= 
dzie maietnosci,nie przykładaycież fer 

Potrzecie błogofiawiony od BOGA, 
który nie pokładał nadziei w pieniądzach; 
to ieft literalnie biorąc : Błogoflawiony, 


który ndypierwey Boga fzukał iako 


zrzodła sa fzczęśliwości, y miał 
to ża pewne, że fam Bóg ieft fondamen 
tem nadziei nafzey, a rzeczy ziemfkie | 
"bez 


ca, | 


Bo 


bez Boca wzięte 

dować ufności. Pocz te błogof 

ny od Boca ten, który mogąc przeftąe 
pić prawo, nie prze ował;ta wpra* 


wdzie kondycya zamyk figę w pietw- 
fzey, gdzie mowi Ekklezy jaftyk: bł 
fa wiony, który zna! lezion ŻA zmazy; mo- 
gą iednak te Holta tnie owa mieć fwo- 
je fzczegulnieyfze reżumienie, że Blogo- 
fławiony od Boga nie tylko fię c hronł 
wykroczyć przeciwko prawu ciężko O= 
bowięzuiącemu, ale też mniey (zych wys 
ftępków pilnie fię ftrzeże; Że iefzcze 
błogofławi jony od Boca nawet godzi- 
wych rzeczy, :ktòrych.mu ieft pozwolo- 
ne używanie, zakazuie fobie, nie czy< 
niąc to dla potrzeby otrzymania niebą, 
ale raczey dla pragnienia pomnożenia 
cnoty. Qui inventus fine macula, qui pofe 
aurum non abiit, nec fperauit in pecunia; 
potuit tran/gredi, © mon efi tran/gr efus. 
Ze zaś fuga Boży zachowuiący te wizy» 
kie kondycye, ma wf fzelką doftate= 
£<zno ć do otrzymania Beatyfikacyi od 
Boca, daie tego wfzyftxiego przyczyą 
Y nę 
X. Balfama przygodne Tom PAZ 


, 
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nę wfpomniony Ekklezyaftyk: Bzatwe „yfik: 
fecit enim mirabilia in vita fua; Wc zyndjj 40 
bowiem wielkie dziwy w Życiu fwoim.|Chr: 
Uważaycie pilnie; nie mowi Ekkle-l lv bl 
zyaftyk: fecit miracula, uczynił cuda, saba 
cuda należą do tey Beatvfikacyi, Zk 
fię dzieje od Papieża; ale mówi fecitjpow 
mirabilia, uczynił dziwy, przez co fięjktór 
AE Oycow świę ‘tych rozumieiajfujt 
noty trudne, iak ich Teologowie na-|yeci 
żywaią: heroiczne, których to Bóg ko-l [moi 
niecznie potrzebuie, aby człowieka błoś| dycj 
gofławił tą Beatyfikacya, która ieft fto-|Boż: 
pniem do Beatyfikacyi kościelney. U-|wyp 
ważaycie y to, nie mówi Ekklezyaftyk:] jeo 
uczynił dziwy po Śmierci, ale mówi :|g:yy 
uczynił dziwy za życia fwego, invitas ikaz 
bo te dzieła, które fluga Boży po Śmier-| N 
ci fprawuie, znowu należą do Beaty-|jy; | 
fikacyi, która fię dzieie od Papieża; dol peg 
Beatyfikacyi zaś, która fię dzieie od Pa=gjy : 
ma .BOGA, te fame dzieła należą, które|qkc 
człowiek fprawułe w życiu fwoim, fecić | wi 
dn. vita fua.  Uważaycie iefzcze: co :in-| Izą, 
{zego to iet, być w niebie, a co infzego| piec 
być blogofiawionyni od Boca itaką Bea. | fen 


ty- 
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tw Jęwfikacyą , Która iel ftopaiem do Beaty- 
yul kacyi ko Klasy: Y dziątki male po 
VolMJChrzcie świętym zmarłe a w niebie, fą 
L błogofiawieńftwie wiecznym, nie lą 
Ja, bolie jnak beatyfikowane od BoGA przerze» 
którajezoną beatyfikacyą ; bo ta beatyfi<acya 
Jt tp otez zebuie enot y dzieł heroicznych, 
0 ligfktyrych święte dziątki nie matą, Beatus, 
mielapfcić enim mirabi ilia. "To, położywfzy za 
Ie na]rzecz pewną, ieżeli wam Chrześcianie 
5 ko-jmoi dawnie pokażę: że te wfzyftkie kón- 
ablodqycye. błogofławionego.. od ;BoGa, fluga 
tio- Boży Jozef z Kupertynu Francifzkan 
. Ujwypełnit, muficie koniecznie przyznać, 
altykąz e.on ieft błogofiawiony od Boca. Yiuż 
Owi:|ęe rzecz iak chętnie tak łacno wam pọ- 
kazuię. 

Naypierwey Jozef Francifzkan: invente 
fus A macnia, e bez LIE: śmiertel- 


któr Pakont wi z A Í bez BB Ze 
świeccy ludzie "zwlaízcza młodzi grze * 
in] (za , pochodzi to „z wiadomości złych 
jlzegoj,rzeczy, y w nich ciekawości, ktorą czae 
ą Beg dem pad lata maig; pochodzi . z dobrego 
ty- | Ya adro 
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ności młaney, 
] ciała. Przeto widzie 
ye pi PORE kówie. chorzy, ZOT: 

| dozorze będący, w uftawicznych `praļpie 
IN cach y niewygodach zoftaiący, ani r Ra 
| lą o grzechu. Sługa Boży Jozejpą 4 
| | upertynu daleki był na świecie ollie 
II ryc wfzyftkich grzechowych przy na í 
czyn. Wielką naypierwey Bog w rozujikyt 
mie y fercu iego fporządził proftotę tal | 
dalece, że lekka y lai naśmiewali fi) jei 
Ni z niego, y otwartą go gębą nazywali | pon 
HI nie maiąc na to względu, że: beati fimi Co 
Id glices. Potym bardzo wiele lat ftrawij wf 
| | na chorobach a tych WAŻ A y obmier) ciele 
ARIRAN ziych. Potym w furowey u Matki (woj, 
ANNIA iey zoftawał Rraży tak dalece, że ta ftra | yozi 
HANA była okkazyą, aby fąfiedzi Matkę ieg] 
| pazywali Tyranką. Potym AR wyj m 
gody Cłału fwoiemu nie pozwalał; proc, ; 
bowiem uftawicznych włofiennic, dy] 
karacen, CZU! wania, na twardejj „p, 
ya 


ia, wfzyftkie potrawy fwo 
f m iaki nfiś nie wypowiedzia| 
| | ney gorżkości za aprawial, Ż że fię zdawa| 


M i | ły 


plajnie miał. 


ina dnia, 


Dr7v. 
przy 


w 
ze m 


f 


| 


y two 


e 
€ 
1 

Q 


1 


Uiii 


Hn 


t 
vD 


jo 


pofłloryzoncie Slońca, które ief przyczy- 


nie będzie dnia; niech nie bę- 


Yina ciepła, nie będzie 
ujfkutek bez przyczyny być nie może. 


było zac 


} 


i 


nie ciele moim czyli 
2. a Ììakże mogła mieć 


efto 


Prawda nazywa 


li 


grzechowa m 
myśl iego pod 


„zas zachwycenia zatopio 


e odqzie w piecu ognia, który ieft przyczy- 
w izbie ciepła; 


Í raż, to on o fobie mogł za- 


, gdy 


inik 
na by- 
fię za- 
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rze; będzie w piekle ; ale niemowlę cùl mog 
dównie przemówiło: Brat Jozef wielk] Wie 
Śnięty, iak unirże, będzie w miebie, YWieled hoh 
fu waży świadectwo czarta;d chocia: moli 
óri ieft Óyceń kłam ftwa + Przyń iufzo'| pia 
fy iedńak dó mówienia od Bocs ùiepo] gdy 
ćhybńć powiada prawdy, Słóchay prag 
cielzy co Poe I Exórcyfcie przezj jwo 
ópętane ufta: „, Gdybyś wiedzial 6 éo zyc 
s Cie Breta Jozefa, y iak dófza iegc| ryc 
s przyiemńa ieft Boćv, ździwiłbyś fię l| bey 
j; mulzę to wyzńać, bo mnie Bóg przy- ok 
szpruti, abym tak mówił; ten Brat ieni fa 
s; haywiękfzy nafż nieprzyiacieł między|| wić 
s; tei, których mamy, + Przydaycie tu, | kto 
że pó Śmierci Jozefą znaleziońe było| Ch 
ferce ; miłością Bofką fpalone,, zgorzałe. | jęk 
Sefce Jozefa miłością ofk tą fpalone dil ka 
więc nie mogło mieć w fobie Żadney | wz 
żwłafzcza cięfzkiey makuły; iak bowiem yip 
Ogień materyalńy; rzeczy rhateryślńe| i4 
tżyfci, tak ogień diic hówny od wfzels| ybi 
kiey makuły dufzę ludz ką zachówuie;| dz 
liiventus fme maculd; | w 
_ Powtóre Jozef Francifzkań za złoteńń na 
kie poizedł; cokolwiek mial; y coby | ù 
mogi 


cica 
nocia 
ufz0: 
iepo: 
ichay 
przez 
ý Chó 
iego 
K fie 

a 
at iel 

liędz 

sié tu; 
było 
rzale; 
ilońe g 
adney 
jwiem 
tyalń€ 
wlzels 
Wie; 


lotem 
coby 
gł 


Ię Ciqgnogł mieć, 
il VVielebym ia o iego dobrowolnym Ue 


|moiego potrzeba dalfzego czafu 
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wfzyftko dla BOGA porzuci!.. 


bóftwie mógł pomowić, gdyby ięzyka 
nie 
miary owała. Jednę tylko rzecz powiem. 
gdy ten Siuga Boży rozgorzał na fercu 
pragnieniem naśladowania Patryarchy 
fwolego Steraficznego Francifzka, za doa 
zw oleniem Starfzego wfzyftkie, bez kto- 
rych żaden Zakonnik pofpolicie fię o* 
beyść nie może, oddalił od fiebie tze- 
czki, fam tylko y to bardzo wytarty z0* 
ftawiwfzy fobie habit. Oiak mily był ten 
widok dobrowolnego ubóftwa Bogu, w 
którego prawicy chwała y bogactwa! 
Chcąc pomnożyć rofkofz ferca (woiego» 
iak niegdyś w myśli Jeremiafza Proro- 
ka, tak też w myśli Jozefa flugi (wego 
wzbudził uwagę na uboftwo fwoie: ego 
vir videns paupertatem meam, Thren: 3.0 T 

ia mąż widzący ubòftwo moie, począ 
ubóftwo fwoie rozważać, habitowi bar- 

dzo ftartemu przypatrować fię, dziwo- 
wać fię famemu fobie. Gdy tak w Celi 
zakonney famemu fobie zoftawiony fie- 
dzi, przybędzie Anioł z nowym habie 
Y 4 tem; 
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tem, każe go przyoblec, a fłary Una 
Wnłeściefz fobie ńaymilfi Chrześcianie, 
fak wielkie mufiało być tego fugi Bo- | 
żego ubółtwo! owfzem granice "wide 
Zakonnego dofkonałością prze- 
chodzące, gdy go w świętym Pofięi ku | dz 
famo mufiało tamować niebo! Pot aa-| di 
Fum fon abiit. ty 
Jefzcze Sługa Boży Jozef niepokła- | s 
dal nadziei w pieniądzach. Może kto nie | fu 
iŚĆ za złotem, przyfięgać ubóftwo, ie- 
dnak nadzieię zapomożenia, fw oiego je- | 2 
żeli nie w (woich przynaymniey wcu- | w 
dzych pokładać pieniądzach. Jozef Fran- | n 
cifzkan to mógł o fobie prawdzi 
wić, co niegdyś Pawel 4/6. 20 v. 33: w 
Wicie, Że ałota ani frebra ani fzaty, ża- | il 
a. nie pożądałem. W iak m ial naweg | E 
pomyślić o pieniądzach ziemfkich. po» | it 
pieważ fzacunek krwi JE vfowey całe | È 
fiu zaprzątnął ferce przy uftawicznym | © 
tozmyślaniu Męki Jtzufówey? Nadzie« | o 
la iego byla w Boćv, JEzufie, MAnyt, | d 
FM 
| a 


Francifzku; co bowiem w ercu, to fig 
przez ofta wydale, iak mowi pifmo; | d 
mojczęściey zaś z uft ieg go te nayflodfze || i 
WY: 
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ikony imiona: g, JEZUS MARYA, 
ae nas, iak mamy 


Prancifzek. Naucz 
rozumieć y chować òw wyrok Ewan- 
zny: Szukaycie pierwey Kiakia 
a to mam wjzyfk co przydano bg- 


Bozeg FO, 
dzie. Bocaiedynie fzukał, w nim my- 
šli y ferce zatapłał, a to, bez czego w 


tym życia śmiertelnym obeyść fię nie 


mogł, yog mu łafkawie przydawał. Nee 


fperavit in pecunia kk 
SE EEA > i 
W. refzcie Sługa Boży Jozer: mogt 
zgrzefzyć a mie zgrz fzył Zachował 


kazania Bofkie y kościel- 
ł żę ftkie po- 
płan, zachę= 
yy zakonne 
ile zakonnik. Mogi mówić z  Młod ianem 
Ewangeltcznym: w/zyfł ko od ażodopaa 
ścy zachowałem , a czegoż mi nie dofi gie? 
Do iaśnieyfzego przeniknienia tey rze- 
czy, profzę was, po ycie. Fakie 
on częfto miewał źachwycenia, że bar: 
dziey fię w nich zdawał podobnym do 
umarłego, a niżeli do żyw: Przeto 
doświadczaiąc w nim życia, bywało to, 


Że go czafem kłuto, czafem przypałano ; ; 
na 


w(zyftkie przy 


Pi 


ne ile Katolik, 
winności Kap 
wat wfzyftkie re 
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na te wfzyftkie y tym podobne doświa- 
dczenia zdawał fię umarłym.  Niechże 


Starfzy za konnik przyfzedł, y rzekł: Bra- 


cie Jozefie pod cnotą Świętego poffu= 
fzeńftwa G E abyście do fiebie 
przyfzli; wnet iak zby. ze fnu obudzony 
wykonywał ftarfzego rozkaz. O flugo 
Boży! aza nie lepiey melodyi Aniel- 


fkich fiuchać, na BoGA patrzyć y znim | 


rozmawiać, a niżeli ucho y ferce do roz- 
kazu czlowieka tofo wać? odpowiśada 
mi fluga Boży: przyfiągłem człowieko- 
wi pofluf: eńfiwo, trzeba mi ten obowią» 
zek u ykonać. Y toto iefł, co pofpo- 
licie mówią Afcetowie: Deus propter De- 
um 'omittendus, BOGA czafem dla BOGA o- 
puścić trzeba. 

Coż dopiero mówić, itak on wiele u- 
Żywaniia rzeczy godziwych zabronił fo- 
bie? raz niefłuśnie do Świętey inkwi- 
zycyi doniefiony, mogąc fię bronić, 
nie bronił.  Setnie to czynił y winnych 
o: olicznościach; czyliż mu to nie przy- 
znać? potuit tra A © mon eft tranf* 
grejus. mógł zgrzelzyć, a nie zgrzefzył. 
Ma- 
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Macie naymilfi Chrześcianie moi 
«wfzelką doftateczność w filudze Bożym, 
Jozefie do tey beatyfikacyi, którą Bog 
żwyki flug.fwoich błogofiawić. Ant 
tozumieycie, żete wyliczone cnoty iego 
fg bylecnotami; fą cnotami trudnemni dzie 
wnerhi: fecit enim mirabilia, btogoflawio: 
hy, bouczynił w życiu fwoim dziwy. 
Aza ne dziwna cnofa, że fuga Boży Jo: 
żef W całym Życiu fwoim nie obraził Bo* 
GK, między tylu okazyami, niebefpie* 
czeńftwy, pokufami od Śwłafa; ciała y 
czarta pochodzącenii? Zw afzcza że czart 
ie tylko duchownym fpofobem, iak in= 
nych ludzi, ale też widzialnie iuż w po- 
ftaci zbóycy uzbroionego , iuż w pofa- 
ti Olbrzyma naieździał nachodził Joze- 
fa. Aza nie dziwna cnota , że Jozef 
wfzyftkiemi światowefni dobrami pos 


gardził? A co dziwnieyfza, pogardził y 


ich pragnieniem. Quis ef hic? ktoż ieft 
podobny teraz, a pochwalemy go. Ira; 
fito fię iednego podobnego widzieć Au 
guftynówi, y tłumacząc Ekklezyaftyka, 
zawołał: confiderate Fratres, Uważaycie 
bracia tak w (paniały przykład, tak prze- 
i dzi- 


całą my 


denai. o rzeczach ziemí ieh ? | nay- 
mrieyfzego prawa nie przeftąpić , godzis 
wych y przyfloynych zabaw na umar- 
twienie woli wlafney nie pozwolić ? 
zapewne wielkie te fa dziwy pobaczone 
w człowieku, śmiertelnym ciałem przy- 
obleczonym; a że te dziwy Jozef fluga 
Boży uczynił w życiu fwoim, flufznie 
więc beatyfikowany od Boca, Beatus, 
fecit enim mirabilia. 

Profzę obróćcie uwagi wafze na to: 
ta bearyfikacya, którą Jozej d fluga Boży 
błogofiawionym od BoGa, nie 
amemu Bocu być przypifana, ani 

smu Jozefowj, ale oboygu. Bog 
ył przy czyną So 
ñg druga. Choćby Jo- 


zef chciał być błogofławienym od Bo-, 


t 
ga, gdyby mu Bóg nie dał afk. do tego 
potrzebnych, nie mógłby Jozef być 
blogofławionym; choćby Bog chciał. Jo: 
zef błogofławić, gdyby Jozef nie chwy* 
cii fię tafk Bofkich do działania cnoś 
świętych fobie danych, nie mógiby Bog 


Joze- 


4 : È ę 
ofławić; że tedy 8 


fa ubeatyfikcwał, ieft to dzieło fp 

Boca y Jozefa, dak mówił Pawel: mie 
śa, ale łalka Boża ze mną, Co Auguftyn 
ni fama tafka Bojka, ani fam 
t złajką y tafka z Pawłem 


Y tato ieft przy* 


wykłada: 
Powet, ale Pawe 
czyni dzieło zbawienne. 


zy- 

gą | CZYDA naymilńi moi, dlaczegom na po- 
nie |  Szątku powiedział, że ta beatyfikacya, 
ku którą fluga Boży Jozef zoftał błogofta- 


wionym od BOGA, przyniofia mu chwa- 
| dę niebiefką; bo ta Beatyfikacya była 


to: | ž 
zafiugą Jozefa; a że była zafiugą wielką, 


ży 
ha heroiczną, zapewife też przyni Jla mu 
Nauka bowiem ieft 


chwałę wielką. 
świętego Zboru 


ALU A 
> ŻE Bog 


według wielkości zafługi daie wielko- | 
ści łafki poświęcałące według wielko- | 


daie wielkość 
według wiel- 


šci łafki poświ 


światła chwal; 


kości światła chwały daie iafność po- 


będ | -znawania fię y natężenie kochania, a 
s, na wielkości y iafności poznawania y 
a na natężeniu kochania iego funduie fię- 


Sg iftotnie chwała wiekuifta, którą nazy- 
> f walą Teoiogowie : Beatitúdo' formalis 
| Ponie- 
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Ponieważ więc beatyfikacya, która fie 
falo od Boca, była oraz wielką zafługą 
Jozefa flugi Bożego: ani wątpić o tym, 
że mu wielką przyniofła chwałę w nies 
bie. Ucżeie fię Chrz ześcianie, że y w 
nafzey mocy ieft być blogofławic nemi | ŚCI 
byle te Jafki, ktore nam Bog daie co-| że 
dziennie (iak mówi-święte Concilium Sem | c1 
noneńfkie potym w Trydznt(kie do | ty! 
wielu kanonow. ingroffowane, iź żadne- | W) 
go momentu nie ma, któregoby Bòz nie fla $ | wi 
u drzwi, y nie kotatał ) byle tę m wię | 
łafki w nas nie próżnowałty. Beatus vir, | ży 
fecit mirabilia. | CZ 
CZĘSC ill W 
TĘ JA beati fikacya pierwiza, © 'którey 
dotychczas fię mówiło , ieft.funda- | pr 
mentem tey ibeatyfikacyi fugi Bożego | ak 
Jozefa z Kupertinu, która (ię łata od Be: | w 
nedykta XLV dzifiay NamieftnikaChry. | ie 
ftufowego.  :Gyby ibowiem fluga Bo» | Ki 
ży jJozef .nie był .pierwey beatyficowa. | W 
ny od Boca, :tedyby;też nie był beaty» | po 
fikowany od Benedykta XIV Papieża, | cy 
bowiem :Beatyfikacya ieft wfamey:rzes | be 
czy uznaniem y oglofzeniem beątyfikas 
cyl 


-5 
m1 


== 
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eyi Bofkiey zdozwoleniem oddawania 
publiczney fludze Bożemu czci; ztąd fię 


daie poznać, że między Beatyfikacyą y 
Kanonizacyą z nie£tórych ąkoliczności 
jeft iedność, a z niektórych okoliczno- 
ści ieft różność. W tym ieftiedność, 
že iak Beatyfikacya tak Kanonizacya 
czynią pewność, że ten, którego bea- 
tyfikuią alboli Kanonizuią, ieft prawdzi- 
wy fluga Boży% y dziedzic nieba; y 
w tym ieft iedność, że iak kanonizo wa- 
nym tak 'beatyfikowanym -flugom Bo- 
iym może fię y powinna oddawać 
cześć publiczna w Kościele woiuiącym,. 
W tym ieft iednak różnica, że beatyfi- 
kacya ieft aktem ;poprzedzalącym, niby 
przygotowaniem, a 'kanonizacya ieft 
aktem oftatnim flugi Bożego. Jako 
w Króleftwach wolnych Elekcya Krola 
iek przygotowaniem do Koronacyi, a 
Koronacya ieft oftatnin aktem Króla. 
W tym iefzcze różność, że beatyfikacya 
pozwala czci fugi Bożego, Kanoniza- 
cya przykazuie; y 'w:tym 'rożność, ze 
beatyfikacya „może 'być :na iakie fzezeż 
gulne 


ue 


ciekawego 


o pierw {zego to- 
R tedy bra XIY 
Bofkich 
zh Kano- 
ni: zac yi 
któreto 
kacyi, kt ę i 
fal ie dobrze Ekklezyafiyk 
PODA wipomnionych: qui probatus fute 
cit- in illo, £F e * ef, erit illi gloria 
mterna; gdy doświadczą, że fluga Boży 
ma to, co potrzeba, by.był błogofła- 
wiony- od Boe«, y dafkonaty ieft, bg- 
dzie miał chwałę wieczną. Przeto do 
tey beatyfikacyi pierwfza ieft iftotna po- 
trzeba, aby było roztrząlanie cnót fiu- 
gi Bożego, y żeby te cnoty pokazały 
fię dofkonałe, to ieft: w ftopniu heroi- 
cznym; także żeby było roztrząfanie 
cudów iego, y żeby fię te cuda pokazały 
prawdziwe; probatus, perft@us. Druga 
potrze ba iliotna, ażeby to Papież Wwyrg» 
kies 


Oga > 
3 x 


(z) 
© 


© 


owa u br E 
SS. t i 


raf 


TOCCŁ 


cnoty herołczne, y że prawdziwe cuda 
fprawowzał, albo fprawuie,.tego łafkawie 
biogofiawionym głofi: qui probatus 43 
perfedus, erit illi gloria. Te wfzyftkie 
potrzeby iftotne do beatyfikacyi flug 
Bożych w powfzechności wzięte miala 
beatyfikacya flugi Bożego Jozefa zKu- 
pertynu. - Janocenty XI tym Jmieniem 
Papież nakazał Kommiflfyą w fprawie 
beatyfikacyi tego flugt Bożego. Cle= 
mens XII roztrząfnąi cnoty iego, y znas 
lazi w ftopniu ;heroicznym .; 'Benedykś 
dzifieyfzy XIV uczynił inkwizycyą cu- 
dow iego, a znalazlizy prawdziwe fiły 
wfzelkie natury ftworzoney przechga 
dzące, wyrok beatyfizacyi wydał głog 
Z Cąg 
X. Balfama przygodne Tom FIL 
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fząc ex Cathedra: że fluga Boży Jozef 
teft dziedzic nieba, y że ma być publi- 
cznie fzanowanym. 

Naypierwey cnoty iego tawnie fię 
pokazały heroicznemi. Swięty Tomafz 
z Akwinu naucza, że cnota heroiczna 
nie ziltoty fwoiey ićft heroiczną ale 
tylko z fpofobu czynienia alboli z oko= 
liczności zadalącey w czynieniu tru- 
dność. Takie cnoty miał Jozef fuga 
Boży, a naypierwey Teologiczne. Wia. 
ra rzeczy wiecznych z pogardą do- 
czelnych ieft wiarą heroiczną, nadzieia 
położona w.BoGu Zzapojnnieni em' po- 


mocy, ziemfkich ieft nadzieią heroiczną, 


miłość zpełnieniem naymnieyfzego pra: 
wa y zakazaniem fobie rzeczy godzi- 
wych dla wynifzczenia famego fiebie 
iet miłością heroiczną; bo te cnoty tak 
wzięte „maią okoliczność , wielką tru- 
one czyniącą Wwy konaniu (woim. 
Już fuchaycie, co mowi Papież w liście 
Apofolfkim o cnotach Jozefa moral- 
nych: fluga Boży Jozef z Kupertynu 
przyoble! kł ma fiebie Przodka fwoiego 
Francifzka Serafickiego przez naywyż- 
fze 
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fze uboftwo, przez wizelak:e zaprzene 
fiebie famego , przez ultławiceność moe 
dłitwy, przez ściflość milczenia, przez 
długie pofty. Do poty Papież. Otoż.ma- 
cie y w chotach moralnych Jozefa zwye 
cięftwo y' trudności pokonanie. Co 
bowiem te flowa znaczą wyfokość , 
av (zełakość, ufławiczność, ściflość, dlus 
gość wyrażaiące, teżeli nie znaczą he» 
roiczności y AoC jl a lamego fiebie? 
Bsatus, qui 2 patus. 


— 
Ag) 
ra +" 


1 Podź zmy do cudo JOW -5 y 7 tey inkwi= 
ela | z cyi pori zał fię godnym beaty fikacyi. 
po- 


Gdy ia cuda tego TR Az ego uważam, 
przychodzą mi na.pemieć owe Jzaia(za 
Słowa: quit /perant in Domino, mutabunć 
* | fortiiudinem , offument pennas ficut aquile$ 
LCap. 40.V. 31. któ rzy nadz cię pokłada g w 

Panu, odmienią fiię, y iak ortowie latać 
n |będą. Zdaie mi fię, że Prorok te ftowa 
IM. |mmówiąc, w Duchu Bożym. przewidział 
cie | Jozefa, ydego niemi opifał. Naypietwey 
rl- | fużą mu te fowa:odmiinią fite. Nie dale- 
u | ko Konwentu, gdzie on mięfzkał, krzyż 
£g0 |fławiano , tak wielki y cięfzki, Że eg 
y% | dziefigć ludzi mocnych fpółem ledwoby 
è la amiey- 


"będą Orfoiwie.  Takowego latania w| W 
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z mieyfca rufzyć mogli. Jeden Jozef Dum 
chem Bożym zapalony porwał to tak obe| 
zerne y ciężkie drzewo, a wzbiwfzy $e] 
ż nim na powietrze, - wpuścił go w dòilj’ 
wykopany, gdzie mu było naznaczonej|” 
mieyfce. A nie ieftze ta przedziwna | 
fi ludzkich odmiana? Mów fobie Jozefie | 
z Pawien: wfzyliko w tym mogę, kto* || 
ry mię utwierdza y dopomaga; muta: || 
bunt fortitudinem.  Jelzcze y te właściejj Y 
wie mu flażąa fowa: iak Orłowie fatati 
oda. _ Naypterwey: ten fluga Boży || OW 
zwykł fię nazywać Bratem Orłem Próczj| PX 
tego, Że ledwie nie w każdym zachwy* 


w» 
ceniu po t, raz idąe wj?” 
procefly', t wgórę, yna kratujj Y” 
kazalnicy gdybyto, ptafzyna  ofiadt.j, * 
Wiaśnie mi 


pifma świętego 


przyznać byłoj| f i 

` : anima ficut paler | €or 

Dufza Święta iak kanarek. Wiele razy 

przez „Kościoł po powietrzu leciał- dolf P’ 
Nayświętlzego SAKRAMENTU unofząe 

figę gdyby to Orzeł przy Ciele ]Ezu(o- 

wym, y znowu wyrok pifma Bożegoj| ** 

prawdząć: gdzieciało , tam fię gromadzić | kto 


fa- 


oS. „jozefie z Kupertynu 
Dy mym Kup ertynie bylo na 70 
ohfeo? dopiero w Rzym ie, Afyżu 
fęjnych m iaftach y mieyfc 


id ie volabunt. -Przy dol profzę 
ongfjże ten fluga Boży dziwną mia ał w 
mą | A CZE" tak nie sęk tak 
efe ur i 


 pfaftwo y pi eta: wfkrzefzał, op 0* 
eczki na er ale przed 
izem z niem miKr Ò- 
wielu 


te odle. 


rt 


yowadzij, y 


y prze* 


lrawiał , Śmierć 


i 


M 
X 
(34 
m. 
© 
PR 


t kto zarzucić: nie 
acyi być w ŻYCIU 


koniecznie fą potrze bne 


E eudownym; 
„o po Śr Sipi cuda. Ziy bowiem ieft 
niofek taki: czynił za żywota cuda, 
c 


ief błogofiawiony ; bo wiemy 
ngelii Chryftufowey, że wielu, 
y Żyjąc czynili wielorakie cuda, 
:chodzić won dzień oftateczny dọ 
la 


ang 


to wizyftko czynił w Życiu. 
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Chrvfu y mówić będą: my pozna- 
wali przyflzie rzeczy, chorym dawalis 
śmy zdrowie; z ciał ludzkich. w fJmię 

twoie Czartow wypędzaliśmy; że iednak 
po czyńieniu tych )w, w grzech 
€ięfzki wpadli, y wnim Życia dokoń= 
ezs li, Chryfłus '.m odpowie: mafola vory 
ńie zam was. Ktoby mi taki uczynił 
zercuć, bardzoby mądrze y gruntówrie 


Ą 


tczymi ; ale czykż małoteft cudow, któ: 
te iú po śm/erct fluga Boży Jozef z Kue | 
pertynu na m'ezawiędziony dowod Blos 
goffawieńfiwa fwoiego fprawił? Pier- 
wfzy cud zataz po e przy exen= 
terowaniu ciała ieg ý Rape 
zachowiigcemi od jA Iności wod= 
kami pokazał fię. Sieyniem iakim fpo< 
fobem na ręce Cyrulika żapaliła fig | 
wódka, od niey zapaliło fię błogofia- | 
% one cialo; y dopóty całe gorzało bez | 
hav anievfzego nadwerężenia fwołęgo y 
dopok: fię-w nim wódki napufzcone y 
masci do oftatniey krty nie wypaliły: 
| 
| 


Y dobrze to Bog fprawH s niech a ci 
da orzefzne fmariiąg; cłało niewinne, w 


którym było namafzczenie Ducha An 
naj“ 


o S. Jozefie z Kupertyna 375 
msyświętfzego, tych prezerwatyw nie 
potrzebuie. Drugi cud znaleziony W 
| grobie. Jak niegdys Klemenfowi Pa- 

| pieżowi Bóg w morzu grób marmuro- 


tf wy cudownie wyftawił, tak dla tego 
'| fugi (wego w Kaplicy kościelney Nie- 


| pokalanego MARYT poczęcia, gdzie on 
ofobliwiey nabożnym bywał, przed fa- 
memi ftopnłami Oitarzowemi grób ni- 
gdy przedtym nie włdziany, pewnie rg- 
kami Anielfkiemi zrobiony, zgotował 
y pokazał; a lak niegdyś Chryftufa Jo: 
zef mąż dobry y fprawiedliwy bonus © 


as gufłus, tak tego Jozefa męża dobrego y 


fprawiedliwego w grobie nowym, w 
| którym iefzcze nikt nie leżał, położono; 

pofuit eum in monumento, in quo nondum 
quifquam pofitus fuerat. Luc. 23. v. 53- 
A o innych cudach które potym naftą» 
piły, co mówić? Proceffa do beatyfi- 
kacył Kanoniczne rachuią fto trzydzie- 
ści y kilka autentycznych przyfięgamż 
ftwierdzonych. 

Zważyw(zy to wfzyfiko Benedykt 
XIV Oyciec nafz'święty, fiugę Boże- 
go Jożefa ogłofł błogofiawionym, y 

j Z4 iako 


376 KAZANIE 
łako nieba Dziedziea po Calan świecie 
Chrześciańfkim wielbić pozwolił. Quí 
próbatuś èfi in illo; erit illi gloria oterna. 
Ta beatyfikacya trzy rżeczy fprawiła 


Jozefowi: chwałę na ziemi, Wietze 
świętey twierdzę, Zakónowi Frańcifz= 


kańfkiemu honor y ozdobę. Miał w 
prawdzie Jozef fluga Boży zprzyczyńy 
edek beatyfikacył, którą otrzymał 
od Bo6a, młał mówię chwałę wnie- 
bie, ele gdyby nie był ad Papieża bea* 
tyfikowany, tedyby hie mógł mieć w 
Kościele wolusącyn pofżanowańia fwe 
go zwłafzcza publiczńego, bo kańońy 
y wyroki Papicżow zakazuią, abyśmy 
tym, ktorzy nie fa czyto formaliter czy 
fquiualenter (flowa fa dzifieyfzego. Pa- 
pieża ) beatifikowańemi, publiczńey w 
Kościołach czći nie ćżyńili. Gdy zaś 
eraz Jozef zziemi wytiiefiony ńa Qi- 
tarz, gdy uftami naywyżfzego Paltetza 


I 


biogófia :wionym ogłofżony; do wfzel: 


t 


kiey czci y honoru ziethfkiego otwos 
EW: mu fi e brama: Ą enoda sal 
1 


NEA | y a fię Dež chwalg 


žitih“ 


=] 
Z 


s») 
m a 
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OP" T 


Kuyertymu 


iętey 
,ellarmin Kard; ynał: 26 
na utwierdzenie wia» 
ftydzenie biędow he 
dy im pokazuieńmy , że Az 
Kościol Rzymfki miał blo 
$ofiawionych Chryftufowych, sai 
fprawowali cuda. Y tak pierwfzego wie- 
ku Apoftołowie czynili ciida; drugiego 
«wieku Męczet nnicy Święci, trzeciego 
wieku iefzcze Męczennicy święci y 
Ś: więty Grzegorż Cudotwórca; czwarte- 
go wieku Święty Marcin, piątego wiec- 
ku Swięty Augy jityn ; lzofiego wieku 
Ja 


378 
Jan ać a 
Auguftyn Apoft ngtelfkł , ofmego 
wieku Swięty Hubertus, dziewiątego 
dziaty fię cuda przy Kościele Świętego 
Sebaftyana w Francył y w Sweffionie, 
dziewiątego wieku czynił cuda W öy- 
cłech Swięty Arcy - Bifkup Gnieznień 
fki, iedynaftego wieku Swięty Staniflaw 
B.fkup Krakowfki, ( kte Drego piąty wiek 
dnia wczorayfzepo fkończony uroczy- 
ście z zbudowaniem całey Polfki z po” 
chwałą całego Świata Chrześciańfkiego 
obchodziliśmy ) dwunaftego wieku Swię- 
ty Bernard, trzynaftego wieku Swięty 
Dominik y Francifzek, czternaftego 
Swięty Bernardyn, piętnaft lego Swięty 
Wincenty Ferreryufz, fzefnaftego Swig- 
ty Xawery, w Jndyach , fied mnaftego 
tego oftatniego WIEKU Żył ten fluga Bo- 
ży Jozef z Kupertynu y czynił wielkie 
cuda, Coz na to Heretycy? co odpo- 
wiecie na ten argument? w którym Ko- 
ściele byly y fą do tychczas znaki, dałą- 
ce Świadećtwo wierze, ten Kościoł ieft 
prawdziwy; ale w Kościele Katolickim 
Rzymfkim były y fa de tychczas znaki 
daig- 


egg 


cką |dalice Świadectwo wierie, 


o S. Jozefie z Kuperfyne 


ścioł Katolicki Rzymfki eft prawda 


ry 


Zas wiara y Koścłoł wafz, pon 
y >  [ 


52 | Abarat Ord? «słać rry” 
żadnego nie pokazał cudu, nie mą pra 


wey nauki ale biędy. 
Ci i Ratet i A RE A 
 fługi Bożego beaty it 


e 
i, EA 7 
Francifzkanfkiemu Com 


Ta iefze 
Zakonowi 
tualium przynłofła honor y 02 s 
Prrewielebni Oycowie,. ktorzyście ka» 


| zali mi fobie flużyć dnia dzifiey(zego 


z Kazaniem; mogłbym ła was y zakoń 
wafz z niezliczenych pochwalić przy” 
czyn, ale nic nie powiem o wafzey 
śwłatobiiwości, ktorąście Kościoł Chry- 
fiufow ożdobil:; nic nie powiem O wa= 


| żey gorliwości do krwi męczeńfkiey 
| pracuiącey, ktorąście wiarę Świętą u- 
| twierdzili; nic nie powiem o wafzey 


mądrości, ktorąście Doktorfkie Kate- 
dry napełnili, y purpurą Kardynalfką 
świętą Teologią przyodziali. O wfzy” 
kim zamilczę, bo Papież mówi. Słu- 
chaycie, co mówi, a mówi teraz, bo w 
liście Apoftolfkim pifanym o Beatvfika- 
cyi ugi Bożego dzifieyfzego `J vzefa 
zKupertynu, fiowa fa iego: Wyrok bea: 


J 


o nie wra- 
fz 


Pè 


A} 


i VRE KO ROME MOI w kLOTYM WYK 


»gniazdeczku motm w» 
y Zakon wafz 
Brat Biegofia= 
oia rzecz zamile 


| Le mnie! adżeś mnie niepomłara 
4 
[| A KOwWanąa mMowo zaprowadzia f. da 


La 


ego |przyfzedłem; że was fluchacze 
ta, godnie; fi przeprafzać mufzę z 


ono, a> 


en ea 


TER TAN" LEE 


na materya 
bozwol 


iatmużny tego 
i izjieyftwa lego, 
o hę wyżey powiec ziało, opowiadać 


ze cały K 


w fwoich ą 
mnieyfzą uroczyftością w Rzymie pro= 


mulsowany ogłafzaią Jubileufż. To$ 
5 y Ob à 


fic 


+82 KAZANIE XII 
ię dzłełe y w Beatyfikacyach ffug Bo. 
fkich. Gdy Papież z Katedry Piotra o- 
głofi w Rzymie flugę Bożego błogofła- 
wionym , wychodzą lifty Apoftolfkie 
do różnych „Prowincyi, które gdy będą 
władzą B (kupa uznane, utwierdzone, 
y podpifane , flugi Bożego w Rzymie 
beat; fikowanego partykularne beaty fi- 
kacye po różnych mieyfczch uroczy” 
ście dziełą fię, to iet przez wyftawie- 
nie obrazu iego na Oltarżu, przez Mfzy 
świętey Śpiewanie o nowo błogofia- 
wionym, przez publiczne enot iego wy» 
chwalenie, co fię dziele na Kazaniach 
przez dai tyle łub tyle od Papieża na= 
zaaczonych , przez gromadzenie fię po- 
bóżnych Chrześcian na nowe nabożeń» 
ftwo. Toto det, co mówi kkklefiattyk: 
£ltemofynas illius enarrabit omnis Ecclefia 
Santorum. Ze pominę inne Króleftwa, 
y w tym nafzym Kroleftwie taka beaty- 
fkacya, a dzifiay w Krakowie w tym 
Kościele Przewielebnych Oycow Fran- 
cHzkanow , Brata ich Jozefa z Kuperty= 
nu w Liście Apoftolfkim przyfłana, wła: 
dzą J. ©, Pafterza uznana y podpifana, 
£IZEs 


ma. 


o S. Jozefie z Kupertyns 883 
| erzema dniami uroczyftym odpuftem zu- 
| pelnym nadana, przytomnoscią B,fku- 
|pią poważna, .przybraniem Kościoła 

wfpaniała, zgromadzeniem ię wafzym 
y nabożeńftwem wielebna dzieie fię. , 
Może wam kto zadać z nieprzyiacioł 
Kościelnych , że Pogan naśladuiecie - 
którzy gdy mieli kogo między Obywa- 
telow niebiefkich blednie policzyć, gro 
izili fe y uroczyłtości wfpaniałe czyje 
takiemu nieprzy * 

naucza. w kfięgach 

sty Papież: Mylifz 

aduiemy pogan; oni 

l, my ludzi li- 

ch; oni liczy- 


bania fwego, my licze« 
my maige wiadomość nieomyłną od Pa- 


pieża: o cnotach ich ńeroicznych y cu- 
| dach; oni liczyli między Obywatelow 
| nlebielkich niecnoty y zbrodnie: tak po: 
| liczył Nero nierządnicę fwoię; u nas 
niecnota ma mieyice w piekle, a cnota 
w niebie. Tak zatkawfzy nieprzyiacie- 
| łowi gębę, czyńcie całym fercem wie- 
lebna uroczyftość blogollawionemu Joe 
zef0= 


34 KAŁANIE XUI 
zefowł z Kupertynu, a to czyniąc wiel- 
kie w nisy znaydziecie pożytki, "Mes 
mi Leo Papież: że Bog w świętych {wos 
ich wielką nam czyni Opatrzność, bo 
em y apie- 


7 nich opatruie nas przy 


s f. ze Le 
; IM AOUS NODIS arovidet £I exemplum 


prejdtum ięż dan 


gk 


GF E 


opątrzność Be: 


fka mamy wbłogofławionum Jozefie ku 
publicznemu pofzanowaniu «wylławio= 
nym. Mamy nayprzód „przykład: azą 
mało cnót iego wam wyliczytem? ą 
więcey wyliczać Czas mi nie pozy alas 
Maniy opiekę ;:'odzk-.on wiele fafksświa< 
dczył iuż po Śmierci fwciey y świa 
dczyć nie przeftaie uciekąiącym fię do 
! ślepym wzrok przywracał; bole 
wrzody zaf e, puchlny 


1; 


rzy witawali; 
zieyftwa iego w 
czego więc nie doftaie , tylko abyśmy 


endt iego naśladowali, zwła(zcza mie 


tości Bofkiey.y:.pokory; tylko abyśmy 


pod obronę iego uciekali fię we wfzy= 
ftkich tak wiecznych iako .doczefnych 


o S. Jozefi: z Kuprrtinu 335 
| potrzebach nafżych; on bowiem icit 
| Jozefem na nafze dobro t:k ziem kie 
fiak duchowne wypra AR chcecie 
»9 ffię mieć dobrze? ite ad Jofiph, idzcis 
He: | do Jozefa, 

| A gdyż tak ieft, więc: pominawZy 
| inne Króleftwa Chrześciańfkie, obracam 
Ku | fig na całą Polfk$, wPolfzcze na wiży» 
lo: | ftk:e Prowincye, w Prowincyach ni woe 
szą | jewodztwa, w woiewodztwach na zies 
4 || mie, w ziemiach na powiafy, w poviis 
lą, | gach na miafta, w miaftach na Kościo!:3 
His | wolam y glofzę wizędzie; Błogoflaw:'o= 
pertynu Francifzkan, bło+ 


do f goffiw jony od BoGAa błog fiawiony 
plsf od Benedykta czternaltego, błogofła- 


yi wiony ol wielkich narodów Chrzee 
ie | ściańfkich. Bądźłje więc Boże błogo» 
| fiawiony całym pieniem trzech pachoe 
| tc, bądź wychwalony całym Pfalmem 
Nie | fetnym czterd zieftym ośmym za to, żeś 
my | ubiogoffawił Jozefa Francifzkana. Oye 
mis | cze proedwieczny! któryś mocen efb 
my | z kamieni pomnożyć Syay Abrsh:mg 
tys | | pomnażay taxich meżow y bialog'Owyg 
ych Aa kto: 
: | Z Balfuma Przygod: Tom: VII, 


| 


336 KAZANIE „XII 
ktorzyby Świątobliwością życia fłano= 
wi fwoiemu przyzwoitą iaśnieiąc Ko» 
ściołowi Chryftufowemu ozdobę, fta- 
nowi (woiemu 'okrafę, bliźnim zbudo: 
wanie, Poganom y Her:tykom czynili 
zawftydzenie; abyś ty ieden we wfzyít- 
kich był wychwalony. 

Niech 'ci będą nieśmiertelne dzieki 
Benedykcie XIV (ktory nie tylko Gto- 
wą Kościoła iefteś, ale dla świątobliwo- 
ści y mądrości wyfokiey iak Grzegorż, 
Auguftyn, y Hieronym Doktorem Ko- 
ścioła być godzieneś, y pewnie nim bę- 
dziefz, ) żeś y Jozefa Francifzkana blo- 
goflawionym całemu Światu ogłolił, y 
na oddawanie publicznych temu ho- 
norow dałeś pozwolenie. Wyffużoną 
w Kościele Chryltufowym ftarosé two- 
ia, profzę Boca na imię Jozefa, które 
znaczy wzrofł, aby wzrafłała w nay= 
adłużfze łata; a chocłażbyś ty mówił z Ce- 
zarem: fatis diu vixi mtati, fatis gloria, 
dofyć długo żyłem wiekowi dofyć 
chwale, ia odpowiadam zCyceronem: 
fednon fatis defideriis nofiris, ale nie do(yć 
ządzom nafzym. 

X to 


| zien 
król 
ku | 
goli 
Jak 
piel 
my: 
go 
nież 
on 
świ 
twa 
| Jata 
bli! 


nie 
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mu 
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Y tobie wielkie dzięki Jaśnie oŚwie» 
cony. Bifkupie, który uroczyfłością 
M(zalną imię Jozefa blogofławionym o- 
głotiłeś. Ten to Jozef umy wat niegdyś 
nogi Bifkupa Poznańfkiego, gościnność 
mu zakoaną oddaiąc, y to Czynił na 
ziemi, y to czynił zpokory; iteraz iuż 


|króluiący w niebie iu} z wdzięczności 


ku tobie niechay calym Oceanem bfo» 
gofławieńltwa Bofkie złeie ną ciebie. 
jak niegdyś runo Gedeona napelnita 
niebiefka rofa, y to było znakiem poe 
myślaości; tak niech na Junofzę twoie= 
go wfzelkie ła(ki Bofkie zleie na znak 
niezawiedzionych pomyślności. Kochał 
on barankow y z niemi Litanie. o Naye 
świętfzey Matee Śpiewał; niech Junofzę 
twoiego kocha, a niżeli cię po fetnych 
datach do Tronu Baranka zaprowadzię 
bliikim Tronu krzefłem w koronie 
niech daruie. 

Ale weyrzyi ]Jozefie y na Pańftwa 
Chrześciańikie, ktore honorowi twoie* 
mu uroczyftość czynią y czynić będą, 
W(lzyftkie ci polecam, aie (zezegulaiey 
Pollkę nafzę, którą gdy żyleś, fzczegule 

Aa 2 niey 


358 KAZANIE. XIII 

niey kóchałeś. = Ty Panom Polfkim 
nayczęściey cię nawiedzatącym oświad: 
czałeś fię zafektem ; ty nie plodney 
dłuzo Tekli z Ofolińfkich Lubomier(ki 
ziednałeś iedynaka u Boga; ty iednemu 
Polfkiemu Kawalerowi r:dzącemu fię a 
ftan Życia, miałli w świeckim czy 
«w duchown'm Żyć, pszepowiedziałeś 
śmierć blifką; ty chciales y wymógłeś, 
aby bracia twoł Klafztor w Poznaniu 
mieli; ty Królow: Kazimierzowi po- 
wiedzialeś duchem Prorockim: ani ty 
Jezuitą ani ty Kardynałem, będzefz 
Królem ale niefzczęśliwym, tak fie fta: 
ło; wfzakże go modktwą twoią' rato- 
wałeŚ, y-za panowania iego zwycięltwo 
przyczyną twoią nad nieprzyiaciołmi 
Pol(ki otrzymałeś. Tę tedy Polfkę, 
którąś kochał żyiąc na ziemi, miey 
w opiece krółuiąc z Bogiem. Utwierdz 
w Króleftwie wiarę, day Królowi zdro» 
wie, Senatowi radę, Rycerlitwu męftwo, 


Rseczypofpolitey zgode, Miaftom zapoe | 
) i y ZOC, ji 


możenie, Whom y Wiofkom urodzaie. 
Jozefie Synu Francifzka bądź w Pol- 
fzeze tak Jozefem, iak nieg lyś Jozef Syn 
akoba był w Egipcie Jozefem, Amen- 
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y roki wieczne 


Rozmyślałem dni ftarod: 
iem w nocy w 


mialem na pamiec r 
fercu moim; y rz 1: te 
odmiana prawicy Naywyżź 


dag amm przed obliczem wafzym 
k)Chrześcianie moi ztym przedfięwzię* 
ciem, ażebym o roku przemiiaiącym 
zbawiennie pomówił z wami; do zazy* 
cia dobrego róku naftępuiącego zachę- 
cit was, za dobrodzieyftwa w roku prze: 
fziym odebrane podziękował Dawcy 
w fzyftkiego Panu*BoGu, o łafki zaś po- 
trzebne na rok przyfzły dla wfzyfikich 
profit. Do tego końca ku poozągkowa 


| mowy wzi jąłem fiowa Dawida peirego 


Ducha Bożego: rozmyslałem dni flarodą* 
2? 
wne, rozważałem w nocy w fircu moim, Tzę* 


Aa 3 klem: 
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kiem: teraz począłem „ tać ief odmiana 
prawicy Noywyż/zego. Ktòre to flowa 
im bardziey ftofuią fię do przedfięwzię= 
cia mego, tym więkfzą chęć fprawuią' 
we mnie do'wykonania iegoż. Oto 
macie Chrześcianie moł gdyby to w 
zwierciedle takim rzecź odemnie zamy+ 
ślońa. Mówi Dawid: rozmyśstafem dni 
fiorodawne , te fówa flofuia fię do ro- 
ku prżefzłego, oftatnią czafiką fwoją 
dziGay fię kończącego. Mówi daley: 
rożuażałem w noty w feren moim; te ffo- 
wa ftofuią fię do tey nocy, którey ia 
mowić poczynam;, pod którą: wy do te- 
go Kościoła zgromadziliście fię, abyście 
mi fłuchalt, w którey rok 1f52 © godzie 
nie dwunaftey całkowicie przeminie y 
fkona. Mówi daley: rzekłem » teraz pow 


czątem; te Rowa zafięgaią roku przyfzie= | 


go, y nielako wołą po źle przepędzo- 
ńych latach w przyfzłym czafie wierne= 
go fłużenia Bocw pokazuią. Mówi 
nakoniec * tat to tfi odmiana Prawicy 
Naywy*fzego; te flowa oŚświadczaią la= 
fki Pana Boca hoynie udzielone. Ate 
odmiana w iRocie twoiey dwie rzeczy 
zamy« 


Na zakończenie finrego Roku 39ł 


zamyka, iednę poprzedzaiaca, drugą 


nafiępułącą (*y tak gdy fuknia na fo- 
bie odmienialz, iednę z fiebie fktadafz, 
a drugą na fiebie bierzefz ; gdy: fan 
odmieniafr, tamten  zoftawuieiz, W 
którym byłeś, a w ten wfiępuiefz, W 
którym iefzcze nie byłeś; ) podobnie 
rozumieć o tey odmianie, którą nay- 
hoynieyfza. Prawica Bofka czynić zwy= 
kla, Że ona zamyka w fobie tafki Bofkie 
w roku przeffym ludziom wyświade 
czone, y tafki na rok przyfzły potrze- 
bne naftąpić maiące. O'iak dobrze ffo- 
wa tego świętego Proroka przedfiewzię< 
ciu mojemu ffużą! Odak ci powinie- 
nem dziękować Duchu Przenayświętfzy; 
żeś mi zamyślaiącemu © dzifieyf(żym ka“ 
zaniu te a nie infze do pamięct przy- 
prowadził! Temi ia wfparty y obiaśnio= 
ny, (profzę was naymilfi Chrześcianie 
moi o chętne ucho y pilBą uwagę, )iuż 
zwykłym naftępuiące kazanie rofporzą* 
dzam podziałem. 

Naypierwey marnotrawcom ezañs 
nad firatą roku: przefzłego żalu dopo- 
mogę; tym Zaś, którzy go dobrze zaży” 
Aa 4 li, 
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K Až 


SE 


üi; Pietwfza Część Kazania 
Potym marnotrawcom czafn poka? 
fpófob, ktoryn by rok przefzły fra 
ny wrolu przyjzłym ódzyf 
tym. zaś ktorzy go dobrze żaży 
wney albo więkfzey pilności i 


hiu foku przyfziego. życzyć bede; dixi 
huni clćpi; Druga Część Saania; 

Wrefzcie fhówy zaprowadzę wfzyli= 
kich dö Kióla wieków JE ufa Sy 


dua- wNa ać tfzym 
wyftawiónego; podzi 


a 


ekti 
dzeyftwa w „toku ANT j 
a profić będzi tafki Bofkie y 
fkania Ei lego zał y do dobrego 
złego. wfzyftkim potrze 
bns; hær mutatio dexter Eżcelfi, Fize 
cia Część Kazania, 

Otym na więklzą Boca tmoiegó 
chwałę; nopamat mowić ku pozytko= 
wi dufz krwi ią Syna twoiego odkupiós 
nych niepokalanie poczęta AA świętfza 
MaRYA Maiko przedziwn 


zażycia przyf 


a, 


$ ; i ; z, 
, powinfzuież dies antiquoś in Mente hag | 


Na zakończenie farego Roku 
CZESC FIEKWSZĄ. 
i nie Mois miey 
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JJ cie toza recz pewngy ze A 
| rok przef.ły 

LI J 
marnie ftracili. łacińfki mar- 
cza U na tym iftotnie za» 


> alh `; J uni: af 
aiDO NiC NIE ZYNI, Ale 


kłada, 
bo co ieft 
Czyni, albo 
żumney przy ItO 3 
pifanie marù trawfiwa czafu tym mifię 
bardziey podobało, że prawdą fwołą 
felt bardzo blifk:e wyrokom Pilma święe 
tego. O marńiotrawcach czafu, którzy 
mie nie czyną, nówi Pilfmo Pal. z 138 
6: 10. dies formabuntur , E nemo im eis, dni 
kiztałtowane będa, a żaden w nich nie 
b.dzie. Jakże to żadnego nie będzie? 
będzieć wielu ludzi, ale dla próżnowa= 
dia; żadnego nie będzie, któryby to 
czynił, co powinien czynić. O mar- 
hotrawcach czafu niepotrzebne rzeczy 
fptawuiących zdaie fig mówić Pilmo 
w przypowieści owey, gd dzie Pan o gos 
yła ffug fwo pn 


) 
iemu niepotrzebnego 
i 


pE; ECIWKO ro- 


ci czyni /lo Os 


dzinie wieczorney Wyf 
by a m gościom dali znać, że 
czaś 
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na wieczerzę, Oni zaś żoną, wole 
i y rolą fẹ wymawialą. Nie złeć to 
zabawy, ale wtenczas cale nie fiużąceż 
trzeba fię było na godzinę wieczerzy 
fiawić, O marnotraweach czafu źle 
czyniących, to ieft aiar także Pi» 
fmo mówi + Pfal. 119. v. 126. tempus fae 
ciendi Domine, difipaveri w legemi tuam, das 


Ar. 
204 
C7a 
mi 


a 
2 
ā 


łeś im Panie ezas do dobrego czynienia;. 


oni zaś prawo: twoie zgwałcili wielora” 
kim przeftępftwem. OQtoż ia naymili 
€hrześcianie moi powiadam wam, łe 
bardzo wielu ieft między ludzmi, a po~ 
dobno bardzo wielu między tu w. Kra- 
kowie y okolicach tego mięfzkaiącemi, 
podobno wielu mieczy wtym Kościele 


zgromad zonemi, którzy tednym ztrzech,. 


alboli wfzyftkiemi trzema wyliczonemi 
fpofobami rok 1752 marnie utracili. 
Stawcie mi w iednym rzędzie owe 
białogłowy, które roku tego prze efzłego 
zo fypiaty, wfławfzy dlugo fię firoiły, 
piekrzyły całodziennie, we zwierciedle 
fiawały, podobaiąe fię famym fobie zni- 
kczemności fwoiey ; łefzcze owyci 
Eworzanów, którzy wfzyftkie dni na 
SMuiE* 
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śmief; kach, żartach, allegoryikach, kér- 
tach, kościach przepędzili; iefzcze ©- 
wych konfidentow niepomiarkowa- 
nych, którzy uftawicznie myślili © przy: 
chylney ofobie, iuż lifty pitali, iuż ree 
fponiu czekal, iuż zutęfknieniem go- 
ścia miłe o fobie wyglądali; iefzcze ku- 
piecką czeładź , którzy to wfzyftkie 
dni wroku powfzednie bez 2adney za- 
bawki, któraby fię z urzędem ich zgo= 
dzić mogła, próżnuiąc, y Bog wie o> 
czym myśląc, w kramach (woich prze- 
Ralis iefzcze owych , którym rodzice 
slbo opiekunowie, albo dobrodzieie na- 
Kkładali na edukacyą, czyli to w fzko« 
łach, czyli w pal-firach, czyli w inney 
wolney fztuce, czyli w iakim rzemieśle, 
a oni na bagatele, fratzki czas ledwo nie 
cały tożyli. Ja mówię o nich: dies formas 
buntur, 8 nemo in eis, mieliż oni dni od 
Boca- fobie dane, ale teh famych nie 
było, bo tak byli, iakby nie byli, bo 
nic dobrego nie czymii, 

Stawcie mi w drugim rzędzie ludzi, 
którzy roku tego przefztego zaniedba- 
wfzy powinności fianu, kondycyi , Br 

tlg- 
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rzędu fwego, inne intere'a y zabawy 
cale dla fiebie niepotrzebne, ani grunto» 
wnie pożyt odprawili Tacy fg 
świeccy ludzie, ktorzy fię wtrącali w 
rządy d chowne; mężo cie , którzy bias 
iogłowfkiego gofpodarftwa uprzykrze» 
nie patrzyli, a fw ego nie pilnowali 3 
białogłowy. które meżami rządzić chciae 
ły; pofpolftwo burmittrzuiące , rzemiee 
ślnicy. kupczący, niegodni na godność 
wdzierai ;. O nich y im podos 
bnych*mówi+, że oni czas wieczerzy 
wielkiey „£D. ieft obawy ftanowt ich 
6 w kOrym kawałek chleba 6d: Boga 


r fy 
F 


í 
tl 


Malay ) przyzwoite ; zamienili w ftara- 

e fobie nie flużące. Stawcie mił 
w trzeci rzędsie tych ludzi, którzy 
Foku tego przefzlego maige wielkie o= 
bowiązki do czynienia dobrze, cały 
prawie czas na tyfiącnych grzechach , 
a tych iefzcze cięfzkich śmiertelnych 
przebiegli. Tu mag być policzeni: lu- 
bieżmicy , krzywdziciele, opgie, pogor= 
fzyciele,bluzniercy, wiarołómcy, świę- 
tokradzcy. +. O nicl 
ścimpuś faciendi, di 


Pfalmifi PYSKA 
n lą mow €: 


GVEFUNE legem A | JĄ” 


, 
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Że$ im Panie rok przelzły do działania 


ku zbawieniu fwoi 
ftąpien u prawa t 
dak wiele mirnotra 
wfzym rzędzie! o isk wiele w drug mi 
któż ich przeliczy w trzecia? kto ogar- 
nie my ślą liczbę grzechów tego prze 
{złego roku ed ludzi popelnionych? kto 
obeymie milliony nieczyftości, piiań= 
ftwa, krzywdy, potwarzy, zawziętości? 

Chrześcianie moi gdyby fię miafta 
<vafze tak godziło przeyrzyć w latar- 
niach, iak miało być przeyrzane Mia- 
fto Jerozolima, aa kopi) fie 


dzieby 


1 Oni na prze- 
ftrawiligo. O 


czafu -w pier= 


w nich iaxa znal 


> 
Pana roki sa zechem 
kakim myś wa; albo u=- 


Czynku nie obrażono. Dowie edzławizy 
fi: o tym domie, fzędibym do niego. y 
padfzy na kolana l em pofadzkę 
iego, a dobytym głofem, ile fila moia pos 
zwala, wołałbym: terra funka efl „, zapra 
wdę tu ziemia święta. Ale podobno tak 
aji ioney warana nie znaydzie: 
mv. Ktoż mi tedy btonić tego będzie, a- 
b,m ia Gale mowil,y za pewną rzecz 
wain 
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wam podał, że niezliczona ieft. liczbą 
Chrześcian, ktorzy rok przefziy marni 
firacih? Marnie traci rok, który albo;pros 
nuie, albo niepotrzebne rzeczy działa, 
albo grzefzy; tak wielu roku przefzlego 
fprawilo fig, więc wielu rok przelziy 
ftraciło, 

Pilmo święte tych lat, które albo na 
próżnowaniu, albo na grzechach ludzie 
przepędzaią, nie policza w poczet wieku 
ich. Saul acz Królował lat 40, Pifmo 
jednak dwie tylko lecie panowania tego 
liczy. -Wielu potępionych acz długo 
żyli, Pifmo iednik mówi o nich: ledwo 
fig urodzili, wnet być przefłah. job wzige 
wizy na fiebie ofobe grzelznika, powia« 
da: Cap. 7. v.3. próżne miefiące miałem; 
bo 'te lata, ktore Saul, potępieni, y grze» 
fznik przez Joba wyrażony mieli, na fa» 
mych grzechach y przeftępftwie 'prawa 
tak przyrodzonego., iako Bożego lira» 
wione były; nie mogly'tedy wchodzić 
w liczbę lat życia ludzkiego Podźmyż 
do ninieyfzych Chrześcian: -pokazalem 
iak wielu roku tego przefzłego próżno: 
walo, iak lig wielu intergfami niepo» 
trze * 


=A: sa sę zła 


pos 


© 


Na zakończenie farego Roku 299 
trzebnemi bawiło, iak wielu grzechami 
miezliczonemi Maieftat Bofki obrażało. 
Któż im rok przefzły przyczyta, kto 
ich policzy w kompucie zycia ich? 
„Mówcie co chcecie, iawna rzecz, że 
bardzo wielu ludzi rox przemiiątący 
«752 marnie ftracilo. 

Niewiem iednak naymili moi, nad 
czym mam bardziey boleć, czyli nad 
ftratą roku przefziego, czyli nad ślepo- 
tą ludzką, że marnotrawcy ca ;le nie po- 
znałą, miałem mówić: poznawać nie- 
chcą, iak to wielka fzkoda roku, ktory 
Rie tracili Gdyby ogni tg fzko= 

ę poznawali, pewniebym flytzal ię= 
zonis pewniebym widział łzy nie ic- 
dnyń ftrumieniem zoczu ich wynikaiąe 
ce, pewałeby fię.o ufzy moie ebłiaty 
trofkliwe pytania: coż mi nędzai po- 
<£zniemy? co czynić będziemy? Ale 
Że nic takowego ani flyfzę, ani widzę, 
z wielkim żalem moim wyper(wadowa= 
my ieltem, że oni nie poznaią , iak'to ieit 
wielka fzkoda w utracie roku przefzlego 
Albo im otworzę oczy, obiaśnię ro 
zum. Wiele zaprawdę iel okoliczno= 
"ŚCI. 
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ści, które tę fzkody roku ftraconego 
obciążają, inne tedoak pominiwlzy, i 
trzy tylko przełozę , które Qycowie 
Swięci pofpolicie uważać zwykli że 
czas  ftracony' powrocic 
wnim okazy cia zbawienia 
przeminęły, 4 (kie do cza'u y 
Okazyi zbawienaych od BOGA przywią* 
zane prożnemi fię: ftaly, Oro macie 
marnotrawcy trzy 1 


mie może, że 


gi, któremi (zko= 
da roku ftr racóoego Gciążona, w nies 
tatei i głębokość, a tym famym 
iak wielk ą pe ie, 

Pomyśliwlzy fobie «o pierwfrey oko» 
liczności |ob siali grzeľmka za- 
wołał: a kt tożby mi dawne przywroół lata? 
Wotay y nadwolay podobnie grzefzni- 
ku, ale ia cię upewniam, że ten rok, 
ktory na grzechach przepędzileś, żadną || 
miarą powrócić ci fi: nie moze, Wizy- 
Rkie inne rzeczy ftracore powrò ić cì 
fig mogą; ftraciłeś zdrowie przez ‘enoe 
robę , fortunę przez ogień lub inny 
przypadek, flawę przez potwarz, Życie 
przez śmierć; może ci (ię powrocić 
zdrowie przez lekazitwo, fortun» przez 
flaras 


Na zakończenie fiarzgo Roku 40% 
ftaranie, flawa przez dzieła chwalebne, 
życie przez zmartwych wianie. Rok 
przefzły ftracieś, żadnego fpofobu nie 
malz, którymby fię on mógł przywró» 
cić. Bóg Wfzechmogący wfzyftko 
może, może flońce prędzey od ftrzaly 
w biegu-fwoim lecące eofnąć, może 
młyńlki kamień nieutrzymanym pędem 
zgóry padający, by ku niebu lecial o- 
brócić, może byftrą tzekę witecz fkie» 
rować, miefiąca, tygodnia, godziny ro= 
ku przefzłego, aby taż fama w iftocie 
fwoiey była, która była, przywrócić cł 
nie może. To ieft pofpolite prawdzie 
wey Filozofii zdanie. O fzkodo nieprzy* 
wrócona! a na czyimże fercu tych flòw 
Jzaiafza Proroka nie wyryfuief2? recogi= 
tabo tibi oumes annos meos in amaritudine 
animæ mec lfai: 38. V. 15. będęć rozmy= 
ślał wfzyitkie łata moie w gorżkości du» 
ízy moiey. 

To iednak, wierzcie mi, boleśniey» 
fzą czyni fzkodę roku przefziego, żę 
wnim marnotrawcy czafu wiele Oka» 
zył do dobrego, y do nabycia zbawiee 

Bb nia 


| X.Ba/fana przygodue Tem VIL 


=403 KAZANIE XIV 
nia mizernie utracili, Pewna ieft, że Bóg|cha | 
do czafu okazye zbawienne wiąże; co lię|igczn 
pokazuie z tych flow Pifma: Cor. 6.u.2.teely 

raz czas przyiemny,teraz dzień zbawienia, ipon, 
Y znowu ztych: Zdc 19 v, 13 <handluy= f py 
cie, aż przyiade; których'to okazyi gdyby 
fig człowiek chwycił,sasiakby-do:tego 
czafu wielkim zofłał Świętym iakim zo0e 
fiat Woyciech z uważoney Śniierci:l)y= 
tmara, zufłyfzaney Ewangelii Fraacifzek 
Seraficki, Jgnacy zczytaney kfiążki, Bore 
giafz z widzianego ‘trupa,  Aza «malo 
podobnych okazył zbawiennych marno* 
trawco czafu roku przefzłego dla ciebie 
było? Mówili gorliwie -kaznodzieie „ 
aleś ty na kazaniach nie bywał; -dawali 
pobożni ludzie.cnót przykłady, ałeś ty 
niemi pogardzał; trafiały fię niefzczę= 
śliwe na grzefznikow przypadki, aleś 
ty ich do świętey ku (obie uwagi nie 
przypufzcżał; podawała fię fpofobność 
do oddania. cudzey rzeczy, do nadgro* lf tn 
dzenia zelżonego honoru, do poledna: | 
mia fię znieprzyiacielem, ales ty na inə 


wdzierały, ię do oczu twoich pelne Due 
cha 
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Picha’ Bożego kfiążeczki, do ufzu poży- 
bligiteczne rozmowy, aleś ty fig od tego 
.te|lodwracał. Podawałem wam rękę, mówt 
Bog, y żadnego nie było, ktoryby na mnie 
Fk|mryrzat.  Otoż to wfzyftko z.czafem 
yty |minęło; gdyby ptak fpłofzony uleeiało, 
a ty iefteś tak złym, dak byleś. Jakże nie 
będziefz bolał nędzny Ezawie, iktóry 
(maige «w ręku pieęrwoarodzeńfiwo „go u< 
traciłeś? tak nie będziefz bolał zuchwały 
i| Aqmmonie, któryś niechciał zawrzeć po* 
talo| koiu z Dawidem pożądanemi dla ciebie 


die | jak mie będziefz bolal nieroftropny po- 
cie „| tomku Lota, że mogąc wyniść za przy» 
wali | kladem ©Qyca, «w pożarach zofłałeś? Za» 
Sty | wołafz.niewcześnie: Jerem: 8 v. 20. lato 
CzĘ* | fię dokonało, a my mie deftesmy wybawieni, 
aleś | Taka czalu (zkodę Wielki Auguityn fae 
nie| mym Bogiem fzacuie:.czns, mo wi, żyłe 
ność | waży, ile, Bog. "Nie rozumieycie, iskby 
gro| ten Qycjec święty tworzenie w (zacuns 
dna:| ku zSrwórcą równał; ale przeto czas 
a in.| gak drogim fądzł, że w nim dla okazył 
dał ;| zbawiennych łacno możemy pożyfkać 
Duf Boca, Bak 

p B> 2 goń 
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Coż ieżeli iefzcze na ła(ki Pana Bo= 
ea do czafu y okazyi przywiązane o» 
beyrzemy fię, o iak dopiero żałofna ro» 
ku firaconego fzkoda !  Zmyśl fobie 
Chrześcianinie, że będziefz miał w ro- 
ku przyfzłym też fame do dobrego oka- 
zye, które miałeś wroku przefzłym s 
że tenże IKaznodzieia będzie mówił, 
tenże fpowiednik będzie-napominał, te- 
miż przykłady y cnoty pobożni iaśnieć, 
też niefzczęśliwe przypadki grzefzni- 
kom trafiać fiębędą. Niech tak będzie; 
ale ktoż ci przyobiecał, że taż fama ła- 
fka Boika ratować cię będzie, któraby 


ci w roku przefzłym pofłużyła? Mò- | 
wi Pifmo S. na iednym mieyfcu: „Job. | 


q. v. 18. Nawiedzafz go Panie rano; na 
drugim mieyfcu: P/fal. 126 v. 2. próżno 
macie przededniem mfławać. ` Widzicie 
ieden czas, ale nie iednę łafkę. Dyz- 
mas na Kalwaryi pokutował , Łotr zły 
na Kalwaryi zginął; iednoż miey (íce, ale 
nie iedna lafka; tak też może być iedna 
do dobrego okazya, ale nie iedna tafka. 


Będzie Kaznodzieia mówił tak, iak ro- | 


ku przefziego „ale Duch Swięty nie 


bg- 
dzie 


| 
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dzie mowił do ferca twoiego tak, iak- 
by mówił roku przefzłego. * Będą fię 
trafiały przypadki ftralzne, ale ferce 
twoie będzie twardfze, ktoreby fię ro- 
ku przefzłego zmiękczyło było. Wie 
dzifz, na takie fię niebefpieczeńftwo na= 
rażafz; bo coż nędzny okręcie poczniefz 
bez pomyslnego wiatru? co widzu ©- 
baczy(z bez Światła lalki? 

Ah ah'marnotrawcy czafu ! balefna 
fzkoda roku ftraconego, że fię on nie 
wróci; boleśnieyfza, że znim okazye 
do dobrego przeminęły; naybolefniey- 
fza y nayftrafznieyfza, że łafki Pana 
Boa podobno zfobą zabrał. Szczę- 
śliwfzemi, owfzem nayfzczęśliwfzemi 
was nazywam, oraz fzczęścia tego wam 
winfzulę Chrześcianie , ktorzyście roku 
przefzłego dobrze zażyli, ktorzyście 
próżnowanła fię ftrzegli , powinności 
ftanu y urzędu wafzego wykonywali, 
ktorzyście fię grzechów kaiali; fzczę- 
śliwemi iefteście, y fzczęścia tego wam 
winfzuię, ile w roku miefięcy , w miefią- 
cach tygodni, w tygodniach. dni, w 
dniach godzin, wgodzinach kwadran* 
Bb 3 fòw, 
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fòw , w kwadrantach minut y w mina eaf 
tach momeńtów, tyleście fobić zgroma:| cen 
dzili pereł do' korony wiekuifiey; ile- gli; 
ście fię świętych chwycili okażył, tylej prze 
będziecie mieli zrzodeł ; z których wied gów 
czneńii czafy na ferce wafze póciecha przy 
płynąć bedzie; ileście razy chwalebńym| zdal 
wipółdziałanień łafkom Ducha Przed ciw 
ńiyśw iętlzegó powódówać fig dali, tys) to, 
leście Żniwa zbawieńnegó nazbierali; ý fely 
Moai sę 0 Was te iaa S. flowa: (ły 


CzĘSĆ DRUGA l 
Le czyliż tylkó nad utracicielańńi go: 
roku przelziego ubolewać ? a tym, 

ktorzy gó dobrze zażyli ; winfzówać 

tylko. będę? Sądzę w Chryftufie Panu ;| 
gdybym miał na tych gran.cach przefta: 

wać, albo mały albo żadnego w dufzach 
wafzych nie uczyniłbym pożytku. Dwiej 
na początku mówy pózedfigwziętć rze”| 
czy komecznie kaznodzieyfką ódprawaj 
ufpokoić mi potrzeba. trzeba naypier-| 
wey pokazać fpofób, marńotrawcomi 

Cza: 


Ela 
tym, 
ówać 
anid 
jéka:| 
zach] 
Dwie 
|r26*| 
rawa] 
piėr=| 
com 
âe 


ezafu, ktorymby oni rok przefzły fira= 
ceny wroku przyfzłym odzyfkać moe 


| gli; potym wfzyftkich , ktorzy roku 


przefzłego dobrze zazyli, za: hęcić da 
góowney albo więklzey pilności na rok 


hd przyfzty. Y ledwom ia to zamyślił 
yif zdaje mi fię, że od was nie mały prze* 


ciwko mnie flyfzę zarzut. Podobnaź 
to, aby marnotrawca czafu rok prze* 


| fziy firacony odzyfkał w roku przye 


fzłym, ponieważ trochę wyżey powie 
dziateś Kaznodzieio, że Bog fam wize- 
chmocną władzą fwoią nie może tego 
fprawić , aby rok przefziy w roku przy* 
fłym powróci fię? Nie zapieram fię te- 
go, com powiedział; prawda, Że rok 
przefzły tenże fam w iftocie fwołey nie 
może być żadną miarą powrócony , bo 
ient rzeczą iftotnie przepływałącą , iako 
tego wielkie przyczyny daią Fdozofo= 
wie. Ale mówię: acz do iftoty fwoiey 
powróconym być nie może, może ie» 
dnak być co do pożytkow fwoich przy 
łafce Pana Boca odzyfkany. Ani rozu= 
mieycie, żeby w tym moie zdanie było; 
ta ieft nauka Pawła Apoftola w liście do 
Bb 4 Efer 
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Efezów:. Cap. 5. v. rg: Fratres"cdufe' amp] 180 
buletis redimentes tempus; Bracia oftrożnie| T? 
chodźcie czas odkupuiąc. Coż to ieft| ry 
cias odkupow ać, ieżeli nie iedbó; coj wie 
czas odzyfkiwać? To zaś czafu odku-ļ nie! 
powanie według Oycow $$. trołakim| li 1 
fię dzieie fpofobem. | Ex 

Naypierwey Swięty Anzelm tlumax | lać 
cząe przerzeczone Pawła fłowa „,mówi:| fku 
wtedy odkuputemy czas, gdy zbiór du |i bo. 
chowny w dawnieyfzych latach zebra=| no 
hy, a pótym przez grzech śrniertelny| zy 
firacony czynieniem pokuty znayduie»| fu! 
my: Wiedzieć potrzeba naymilli moi,| iel 


że człowiek wlzyfikie zafłūzi fwoie,| te 
choćby ich miał naywięcey, gdy fię naf m 
grzech Śmiertelny odważy, wirit fik 
traci; bo w fzyftkie umieraią, y nic nie ral 
ważą do ofiągnienia wiekuiitey nagro=|| ku 
dy; gdy zaś za grzech popełniony czy- | m 
hi pokutę, wlzyftkie zafługi przez grzech | fp 
umorzone ożyias We mu fig; y pos | cz 
czynaią pomagać ma do ofiągnienia nie* | po 
ba: To cz yni grzech z zafługami, co | 2 
zima ziafkulkami czyni. Gdy fię zima ft 
zbliża, jafkulki toną, y umieraią; gdy | f 


lato 
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lato nadchodzi, tafkułki ożyłą y wylecą. 
"Tak zima grzechu zaflugi ludzkie mo- 
rzy, łato pokuty świętey zafługł oży= 
wia, y daie im to, że fię mogą wzbić ku 
niebu. Y wtym to rozumieniu ( ieże= 
li mi fię godzi dochodzić myśli ) rzekł 
Ezechiafz Krół u lzaiafza Proroka: wo” 
łać do ciebie będę Panie, iak pifkię ia- 
fkuicze, ficut pullus hirundinis., fic clama- 
bo. „Jfai. 18- v. Tą. Chrześcianinie mar- 
notrawco przypomniy (obie, wiełeŚ rae 
zy roku przefziego Boca twoiego cię= 
fzkim obraził grzechem; obeyrzyi fig 
iefzcze na cnoty y zaflugi twoie, któ. 
re przedtym miałeś. Pofty, iatmużny. 
modlitwy, fpc wiedzi, kommunie, wfzye 
ftko to przez grzechy zsinęto, poumie- 
rato: Wróć fię na rok przyfziy do po- 
kuty, ani odkładay. Jutro mafz odpuft 
zupełny Jubileufzowy „ iutro uczyń 
fpowiedź dokładną, żałuy za grzechy y 
czyń przedfięwzięcie chronienia fię na- 
potym nie tylko grzechów, ale też ọka- 
zyt grzechowych, a wróci ci fię wfzy- 
Rko, coś zgubił, tym fpofobem odzy= 
fkafz dawne czafy marnie firacone. 

Swige 
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Swięty Auguftyn* tłumacząc: wyżey» 
wfpomnione Pawła flowa;, mówi: wtee-| 
dy odkupuiemy czas; gdy kto przedtym» 
wiele czafu fożył! na- znikome- zabawkł,. | 
na zbyteczne 6 rzeczy: ziemlkie fłaranie" | 
fię; potym fig obaczywfży, więcey daie | 
czafu' rzeczom do dufzy należącym anis- 
żeli rzeczom należącym do'ciała.. Jak: | 
mądry golpodarz, gdy obaczy znacznie” | 
podupadłą: fortunę: fwoię, chcąc ią na 
nogi pofławić , naklady, które czynił 
na mniey potrzebne rzeczy , na flugi, na 
paradę, na konie, na gościnność, kom- 
panie, uczty, umnieyfza „miarkuie, y tą 
roftropną: ofzczędnością: przychodzi de: 
ftanu takiey fortuny, wiakiey: zoftawał 
przedtym ; tak fobie zdaniem: Augufty= 
na S. Chrześciania marnotrawca powi= 
nien poftępować. Szafował on drogim 
czafem roku przefzłego na próżnowa» 
nie, na wdawanie fię w eudze interefa 
2 zamiedbaniem fwoich powinności, na 
zbyteczne ftaranie fię o rzeczy ziemfkie,, 
na grzechy y obrazy Bofkie, przez ro 
wielkiey czalu podpadał fzkodzie; niech 
mia tok przyfzły dobrze gofpodaruie, czas 
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| ńa próżność, znikomość łożony] niech 
| zachowa na chwałę Pana EóGA; na itar 
ranie fię o zbawienie fwoie, a taką Os 
fzczędnością odzyfka rok przefzły ftra- 
Ćońy:. 

-S Grzegorż Papież z okszyi klów 
Agoftolfkich naucza: że czaś odkupuies 
śmy wtedy, kiedy y to cośińy czynić 
zaniedbał, ý tó Cóśmy czynić powinni, 
czyniemy.  Chrześcianinie opafzczałeś 
Miza świętą toku prz cizłego' w niedzie- 
je y święta; ña rok przyfzły fluchay nie 
tylko w Niedziele y Swięta „ ale też 
we dńi powfzednie. Nie dawaleś roku 
przefziego łalmużny, Na tok przyfzły 
daway hoynieyfzą. Nie nadgradzałeś to= 
ku przefzłegó krzywdy ; ha rók przy” 
fzłty odday cóŚ$ winien, nadgradzaiąc 
żyfk uftaiący s fzkodę wyńikałącą ; iak 
Zacheufz : reddo guódruplum.  Zgorfzyś 
łeś nie ićdhego toku przefzłego, na rok 
przyfziy nie tylko nie gorfz, ale daway 
z fiebie przykład cńoty: Właśnie tu 
fiuty podobieńftwo; ktore; ile pamiętać 
moge; dal Doktor y Światłó Kościóla 
Wfchodnieg6 Chryzofóńm.  Widzieli* 

„ście; 
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ście, mówi, podróżnego , który ma 
przed nocą koniecznie do domu wrócić 
ten tednak na noclegu zafpał; potym 
zabawił fię, chcąc fię różnym dwornie 
przypatrzyć rzeczom. Coż rozumiecie, 
gdy mu przyidzie uwaga: mitlef utracił 
zafu , iuż mało dnia, iuż podobno przed 
nocą nie Raniefz w domu; oiak on na 02 
poźnienie fwoie narzeka! jak kroki fwo- 
łe rożfzerza, iak ipiefzyć poczyna,y © 
łednę godzinę tyle uchodzi, ileby po- 
dobno przez dwie albo trzy nie ufzedł! 
Chrześcianie moi , fic currite, ut compres 
hendatis, pomnażaycie poftępki wafze, 
przykladaycie pofpiefzney pilności , a 
dóydziecie tego w roku przyfzłym, eo» 
ście w roku przefzłym utracili. 
Podobaiąż fię wam te fpofoby od Oy- 
eow SS. podane, a odemnie przełożone? 
mało na tym, żeby fię wam podobały , 
gdyby u was naśladowania fwoiego nie 
mialy. Jeżeli chcecie wylecić ku niebu, 
przyttofuyciefz fobie te fkrzydła. Eo- 
fyć, dofyć flużyliście Światu, ciału y 
czartu; czas flużyć Bocu, a ten czas 
łacno podanemi fpofobami poświęcić 
MO- 
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możecie ku flużbie iego. Gdybym ia 
| wam wyiawił fpofób czynienia złota; 
o iakbyście fiuchałi, łaxbyście do fku- 
| cku naukę moig przyprowadzali! a gdy- 
by fię wam nie powiodło, fzlibyście do 
mnie, znowubyście mię pytali; cze» 
muż? boby wam fzło o złoto. Dalem 
wam fpofoby nie zawiedzione do odzy* 
(kania drożfzego nad złoto czafu marnie 
ftraconego, ichże zażywać nie będzie- 
cie? Ah Chrześcianie! boię fię, żeby 
Bóg fprawiedłiwy tych czalów, o które 
wy niedbacie, na fad fwóy nie przywo= 
tat; vocavit adverfum me tempus, y nie od- 
fądził was cd wieczności błogofławio= 
ney! 

Gdy ia opłakaney marnotrawcow 
czafu niedoli ratunek obmyślam, prze- 
wieść na fobie tego nie mogę, abym y 
was Chrześcianie, ktorzyście dobrze za: 
żyli roku przefziego, ku dobru wafze- 
mu napomnieć nie miał, ażebyście rò- 
wney, lub lepfzey pilności w roku przys 
Ćztym przykładali. / Rok naft;puiący 
1753. podobno będzie ofłatnim zycia 
walzego, podobno iuź w Krakowie zło” 

ZONE 
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zone u ftolarza tarcice, z ktorych wam 
za kilka miefięcy trung budować będą; 
zażytciefz tego oftatku Życia walzego 
iak naylepiey. Wfzakże tak.mówł do was 
Pawel: 1. Cor. 7.w. 31. czas krótkiief: to 
zofłaie, aby ... którzy zażywaią świata 
tego , inkoby „nie używali ; bo przemiia 
kfztałt świata tego. Rok maftepuiący 
pozwolony «wam, abyście .przyfpofobi- 
fi zafiug ku.odebraniu obfitey nadgrody 
w.niebie; działayciefz fprawę zbawienia 
wafzego «wraz z wfpomożycielką wafzą 
latka Ducha iPrzenayświętlzego. "Nie 
patrzcie na te, .co ieft za wami, to ieft, 
mie oglądaycie fię ma to, coście dla Boca 
czynili; ale «wyciągaycie ręce do tego, 
co ieft -przed wami, to'ieft do czynienia 
coraz więkfzego :pofitępku duchowne» 


go, abyście gonitwy <wafzey nadgrodę 


odebrali. 

(Chrześcianie moi, wiecie dobrze, że 
nie ten, który dobrze począł, odbiera 
koronę ; ale ten, który w dobroci (wo- 
iey wytrwał aż do końca. Zaklinam 
was nawmiłość zbawienia walzego, nie 
mieycie cząftki 2 Judafzem, który na 
.po- 


wo 
| tvé 
teci 
Zyl 
ciel 
wa 
kto 
prz 
dol 


oh 
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spoczątku byi Apoftolem, a .na końcu 


zdraycą, wiarolomcą, Świętokradzcą ; 
ale raczey bądźcie naśladownikami Joba 


(S. który mówi Cap.14.v. 6. O 14. Mili. 


to, donec optata veniat dies, odprawuię 
woynę, to ieh Bocu fłużę, y do poty flu- 
żyć będę, aż przyidzie ów dzień oftae 
teczny , mnie nad wfzyftkie pożądany. 
Zyliście dobrze roku przefziego, Żył» 
ciefz dobrze roku przyfzłego; a ieżeli 
wam Prawica Bofka pobłogoffawi ( w 
którey długość lat nafzych ) że y rok 
przyfzły fzczęśliwie przeżyiecie, Żyicie 
dobrze dopóty, aż ów dzień przyidzie 
oftateczny wielce pożądany , ktory wam 
to Śmiertelne zakończy życie , a fzczę» 
śliwą pocznie wieczność: donec opłata 
weniat dies. 


CZĘSC TRZECIA. 
N Ąm ła na to wzgląd dobry naymilfi 
moi, że ani marnotrtawcy roku przes 
fzłego odzy (kać, ani ci, którzy dobrze 
zażywaią czafu, wroku przyfzłym zba» 
wiennego uczynić poftępku nie mogą 
bez pomocy Pana Boca. Mowi bowiem 
Pa> 
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Paweł: 2. Cor. 3.v. 5. mie ieftefmy doftaa 
teczni fami z fiebie co myślić, iako fami z fie- 
bie; ale dofłateczność nafza x Boga ief. 
Przeto abym -poradził fkutecznie pożły- 
tkąwi dufz Chrześciańfkich , potrzebną 
rzeczą fadzę, bym zaprowadził wlzylt= 
kich do Króla wiekow JE ufa Chryftufa 
wyfławionego dziliay w Nayświętfzym 
SAKRAMENCIE , y Od niego dla marno- 
trawców czafu o łafkę do odzyfkania 
roku ftraconego, a dla dobrze używaią- 
eych ezafu o łatkę w teyże pilności na 
rok przyfzły trwania profł, Ale. że- 
byśmy fię w.tym famym porządnie fpra: 
wili, daymy fię powodować wdzięczno» 
ści. Ta cnota naypierwey każe za o= 
debrane dobrodzieyftwa dziękować, toż 
dopiero dobrodzieyftw przyfzłych fpo= 
dziewać fię. Podziękuymy więc Boe 
Gu za dobrodzieyfiwa roku przefzłego 
od niego odebrane, potym prośmy o ła- 
fki na rok przyfzły potrzebne. 
Chrześcianinie ktożkolwiek defteś, 
złyli czyli dobry; że pomipę inne łafki 
Bofkie , ktoremi cię Bog przez całe ży- 
cie twoie nadawał, mówię: roku prze: 
{zlego 
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fzłego wiele lafk od Boga twoiego ode- 
brates: 2 i dabrym leles? aza nie 
wielkie dobrodzieyłwo Bofkie, że cię 
dobrym uczynił? že cę wtyly okazy» 
ną | ach niebefpiecznych od grzechu zachos 


lts | wał? że cię w poczcje fynoy Ayolt 
Í ; i i 

ua | przyfpofobionych utrzymuie? zginąłby$ 
| jak Sodoma y Gomorra, gdyby cię laiki 


0: | jego wfpomapaiące mie broniły. Jezeli 
Mia || ztym iefteś, aza nie wielkie dobrodzieye 
two ieft ct wyświadczone, że iefzcze 
żyiefz, acz innym dla grzechów popele 
nionych Bog życie fkrócit? że iefzcze 
iœ | nie iefteś od Boga odrzycóny, acz iq= 
10 | nych podobnych tobie iuż potępił? że 
0* || jefzcze dał ci Bòg czas do pokuty, acz 
Ob || jnnych na grzechu aktualnym iu? pio= 
o | runem, iuż mieczem, iuż nagłą ukarał 
0» | śmiercią? (Coż mówić o dobrodziey» 
80 | wach względem ciała roku przefziee 
la | go od BoGa wam wyświajdczonych? ah 
| Chrześcianie! dobrego Pana mamy, Y 
eS; || mitofierdzia iego końca nie mafz 
ki Jiżmyífz do niego, padniymy przed 0» 
iye || bliczem iego, wyznaymy lig ow ieczkąe 
ŻE: EG mó 

A. Balfima przygodne Tem Vik 
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mi paftwifka iego, a dobytym z głęboe 
kiego ferca glofem niech- mowił każdy  |m 
zamną: kt 
Móy Zbawicielu! gdy ia na ciebie |śm 
w SAKRAMENCIE wyltawionego patrzę, |a 
o iak mię wiłyd ogarnywa za niewdzię-  |lęt 
czność moię, żem la jafkami twoiemt [cii 
obowiązany, łednego momentu Życia 
moiego na godne tobie podziękowanie |m 
nie poświęcił! Całe życie moie byla |s 
dobrodzieyftwem twoim, a ia nierozu- | (z 
mnieyfzy od bydlęcia nie poznawałem |da 
Dobrodzieia moiego , y owfzem przeci- 
wko tobie cięfzkiemi grzechami miota- 
łem fię! O Jezu! ty dla mnie byłeś ba* |m 
rankiem, ia dla ciebie wilkiem; ty dla {fz 
mnie dobrym Opiekunem ia dla ciebie |P 
okrutnym zbóycą; ia marnotrawnym | l 


fynem, ty kochaiącym OQycem. Zył jA 
Jszu na wieki, a za te dobrotliwe twoie | [p 
ku mnie ferce niech ci niefkończone | le 
będą dzięki. Ta dobroć twoia Święty | z 
Panie czyni mi nadzieię , y pobudkę [gt 
fprawuie we mnie, abym cię z wielką |f 
poufałością profił o łafki potrzebne na |u 
Tok przyfziy. Day mi lalkę, za którey | 


wipo: 
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wfpomożeniem moglbym odzyfkać lata 
moie lądaisko przepędzone; day lalkę, 
ktoraby mię zachowała od grzechu. 
śmiertelnego na rok przyfzły; day lalkę, 


[abym cię kochal iak Qyca, bał fię iak 


fędziego , flużył iak Panu do zgonu Żys 
cia moiego. ; F 
Ah Chrześcisnie! dobrego Pana ma: 


[ my, zawołaymyfz iefzcze do niego i 


swięty Panie! polecamy ci na rok przy» 
fzły Kościół twòy; niech heręzye upas 
daią, Panowie Chrześciańfcy niech fig 
zgadzaią, Wiara Święta kwitnie, Benes 
dykt XIV namiefłnik twóy niech ma pos 
moc od ciebie w rządzeniu naytrudniey= 
fzym calego Świata Chrześciańfkiego, 
Pólecamy ci Króleftwo Polfkie, day Kró* 
lowi długoletnie życie, Senatowł radę, 
Rzeczypofpolitey zgodę, Trybunatom 
fprawiedliwość , ftanowi Rycer(kiemu 
ferce; niech w nim .pfeudo - polityką 
zginie, a taro- Pol(ka niechay fi do niee 
go wróci rzetelność. Polecamy ci mia- 
fto ftofeczne Kraków, utwierdź zdro 
wie J.O. Pafterza nafzego, day Duchoa 
wieńftwu gorliwość, Obywatelom mię 

Cc 2 ość, 
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tość, Malżeńftwu wierność, Pannom y 
Wdowom czyftość, wfzyftkim potrze* 
bng do- ftanu ich pomyślność, 

O Jezu dobry! pobłogofław rokowi 
przyfziemu, a w nim Kościołowi, Kró- 
geftwu, Krakowu; wyfiuchay nas Panie, 
a wołanie nafze niech do ciebie przyie 
dzie. Pobłogofław y nam tu w Kościele 
przytomnym, ktorzy ci fię kłaniamy, 
ciebie Panem wyznajemy; na podzięko= 
wanie za łafki, na wychwalenie y u- 
wielbienie twoie: Te Deum laudamus za* 
śpiewamy, Amen, 
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O troiakiey iedności, do publicznych Obrad 
potrzebney pobudzające; ku z iednaniu przez 
modlitwę Seymowi walnemù na Rok Pańfki 
1758. przypedaiącemu w Warfzawie teyże po- 
trzebney iedności, podczas Wotywy Przedfey- 
mowey w Krakowie miane, 


Multitudinis Credentium, cor erat unum , EF ania 
ma una, nec quifquam eorum, quc po(fidebat„ 
aliquid fuum ejje dicebat, fed erant illis omnia 
emmu, Ak. Cap. 4. V. 32. 
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y || Mnoftwa wierzących było ferce iedno y dufza 

ję" jedna; ani Żaden z nich to, co miał, fwym na= 
zywał; ale było im wizyfiko fpóine. 

wi *Dy ia za powodem łafkawego dla 

ró: mnie rofkazu przychodzę na to 


ie, || mieyfce, powagą naygodnieyfzych ofòb 
yi || wfpaniale, ażebym do zgromadzonego 
ele || Miatta Krakowa, podczas tey uroczyftey 
ty, || Mfzy Przedfeymowey czynili Kazanie, 
os || zachęcaiąc wfzyftkich do modlitwy, za 
w || ktorąbyśmy dla Seymu walnego dzifiay 
z || w Warfzawie poczynaiącego fię blogo- 
flawieńftwo Bofkie, a zatym fzczęśliwe 
powodzenie otrzymali: zdaie mi fię, iż 
co fię niegdyś działo wdomu Marty y 


y Chryftufowych : w ninieyfzey okoli- 
| czności coś podobnego oglądam. Te- 
goż famego JEzufa dzifiay wyftawione= 
go mamy na Ołtarzu, y przez fześć ty- 
godni wyznaczonych fupplikacyi mieć 
będziemy , którego Marta święta w do- 
mu fwoim gościem witała. „My z Ma- 
gdaleną świętą przed obliczem tegoż Pa- 
na znayduiem fię, ścielem fię z proźbami 
nafzemi do nóg i:go, /ichs pedes, Luc, 10 
Cc 3 a tak 


{r| Magdaleny podczas nawiedzin iego Pana 
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a tak fię obchodzić przez cáfy Seymů 
walnego Czas z tofkazańia Pafieifkiego 
Winni iefteśmy. Rzecz-Pofpolita, gdy- 
by Marta trofkliwa Gofpodghi, w do: 
mu (wótm trófzcze fię, y ufiluie około 
wiela: folicita trga plurima: Patrzac na 
ftan fwóy opłakahy; na dobro pofpolis 


ł 


te dö upadku mocho hakłoniohe, nall 


wielki ze wfżech miar nieporządek, Wi< 
dżác z tąd blifkó wybikające zaprawdę 
biepoćiefzhć dlá Gtbi€ przygody; a chcąć 
Zabieżeć żlemi, ublność hiaytrofkliwfzą 
na to NRA już Seymiki zgtomadżilaş 

Pi ty poobićrała, inż im hamyślone 

( rat mówićie » ibftrukcyć, iuż dö 

zas y wyprawiła; iuż zgremadzo* 
nych; Króla, Sebat, Pofiy; na publiczne 
t „a dy w Warfzawie biiląda: Tym 


czafem na każdego Polaka fyna fwegoz | 
£ y g 


2 Martą woła: me adjuvet ; ratuyCcie mnie; 
jak możecie, albowiem koło mhie źle (ię 
bardzo dzieie. | 

„Àch Matko nayukochanfza y Paai 
nala Rzeczy - Pofpolita Polika! ktoż 
między Sytiini twoiemi nie chciałby cię 
katować z Caiego ferca? Oto; Oto zgro* 
ma- 
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nadziliśmy figna mieyfce święte dzifiay; 
aby, gdy inni około ciebie radzić w 

Warfzawie poczynaią, my tu w Krako“ 

wie, podlitwą cię w (pomagali. W fzak= 

że (zczerość fynowfka, mówić mł do 

ciebie każe, tak iak niegdyś rzekł Chry« 

Rus do Marty, przytomny w domu ieyś 

Sollicita es, 6 turbaris erga plurima, porro 

unum ejt neceJarium; trofzczelz fię koło 

wiela, a ła powiadam, że cl potrzebne 
iedno; do tych ftarania, trofkow, konie” 
cznie potrzeba iedności. Daremneby 
były wfzyftkie rzeczy, ktoremiś Seym 
walny poprzedziła, y te wfzyfikie tru- 
dy, kofzty, które dzifiay czynifz, y dar 
ley czynić będziefz; gdyby nie miało 
być iedności naypotrzebnieyfzey: snum 
neceffarium. 

Jaka zaś ta ma być iedność, która ch 
Rzeczy - Pofpolita Polfka do Seymu wal- 
nego ieft koniecznie potrzebna? Gdym 
należycie rozważył, ofądziłem w Chry- 
Rufe Panu, że nie infza iedność ieft 
potrzebna, tylko ta fama, ktora pierwła- 
tkowych Chrześcian zalecała , ktora 
pierwiaftkowy Kościoł Chry ftufow rožę 
Cc 4 fac- 
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fzertzyła , która), pierwiafitkowęch” Katos 
licow niezwyciężonemi calemu świeś 
tu Pogańlkiecmu okazała. Ta iedhość 
Rzeczy = Pofpólita nafza ief ci potrze 
bna do Séymu, ktorą stemi flowy Łus 
kalz święty wyraził: Multitudiniè cor ue 
hum; anińa una, E omnia communia.: Je- 
Ćność rozumu: która byla w pierwias 
fikowych ;Chrześcianach, przez iednę 
nalikę wiaty: anima una. Jedność fer= 
ca Czyli woli: która była między pier= 
wiafikowemi Chrześciany przez zobos 
polną milość; tak dalece, że lię tey mie 
tości fami poganie, isk śwładczy Tertu* 
lian Apolog, 39. dziwowśli: tor unum 
Jedność fztzerey ihtetcyi fzukania 
Ciryfiufa z zapomnieńiiem famych fiebie 
y wietności twoich; pór intentionem, fae 
lum Conditori a/pitiebdnt; 5, Greg:in cap; 
i. Lib. 1. keg. przeź ititeticyj na famego 
Boca patrzyli; Wet tjurjquub aliquid; 
Jetim duwebat : 


Tä iedność trolaka: iedność rozumu, 
led; osC ierca, iedność fzcze tości inten- 
cyi, nierozdzielnhie potrzebira Gi Rzeczy= 
Fofpolita naica do Stymü walnego , á 
bez 
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| bez nley próżne fą ulilności, y zawo- 


dok fłaraniałtwoie. Powrzebna ci nieroz= 
dzielnie ieft iedność rozumów Polfkich, 
jedność fere Polikich, iedność intencył 
fzczerey fłużenia dobru Pofpolitemu. 
Turbaris erga plurima, porrò unum necef- 
forium, Dla tego ia, ile ze mnie ief, le-_ 
piey cię poratować tiie moge Matko na- 
(za Rzeczy =- Pofpolita Polfka, jak gdy 
ha dzifieyfzym Kazaniu tę trójaką ie- 
dność do feymowania tobie potrzebną 
przeloże; a wizyttkich, byśmy tę iedy= 
ną a naywiękfzą potrzebę twoię u Pana 
Boca modlitwami nafzemi iednali, za- 
chęcę. Czynić to więc przed. fię bio~ 
re, was wizyftkich, kterych: z polzanoe 
waniem oglądam, prolzęj, mieycie iuż 
pilńe baczenie na podział nafiępuiącey 
mowy. 

Jedność rozumow Polfkich pierwfza 
jeft potrzebna do Seymu walnego, © ktoe 
rą profić Pana BoGa mamy ; Mudltitudi= 
nis erat anima una. Pierwfza część Kae 
zania. 

Jedność fere Polikich ieft druga nieroż- 
dzielna potrtżeba do Stymu walnego; 

, © kto> 
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o którą profić Pana Boca mamy; Mule 
Kitudinis erat cor unum. . Druga Część 
Kazania, 

Jedność fzczerości intencyi fłużenia 
Bobru Pofpolitemu z zapomnieniem in- 
terefu prywatnego, nie dobrze zgadzaa 
igcego fię z publicznym, trzecia nieroze 
dzielna potrzeba do Seymu walnego, 
o którą profić Pana Boca mamy; nee 
gvijquam eorum que poffidebat, aliquid fu 
efe dicebat, fed erant illis omnia communia. 
Trzecia Część Kazania. Ad M. D.G. 


CZESC PIERWSZA. 

(Gb to ieft iedność rozumow Polfkich 

do Seymu wielkiego potrzebna, 
przynależy wytłumaczyć naypierwey; 
a gdy ia tę wytłumaczę, owa przytrue 
dnieyfza Politykow kweftya: iakie y 
zkąd czerpane powinny do publicznych 
obrad wchodzić zdania , iawna będzie. 


„Ani mogę inaczey uczynić tego, pó: 


ki pierwey tych zrzódeł nie otworzę, 
fie pokażę; z których rozumienia, zda- 
hia ludzkie, tak publicznego iako pry= 
watnego dobra tyczące w; nikaią. Czte« 
ry 


A 
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ry ie Jakob S. w liftu fwoiego rozdziale 
trzecim rachuie; trzy zrzodła odmiata 
y odrzuca, a iedno wychwala. Nolite 
gloriari, € mendaces efe adverfus veritatem, 
non enim eft ifla fapientia de furfum defcen= 
dens; fed efl terrena, animalis , diabolica, 
nie chlubcie fię, ani bądźcie kłamliwe- 
mi przeciwko prawdzie, bo to bie ieft 
inądrość z góry złtępuiąca ; ale ziem(k a, 
bydleca; diabelfka: Otoż cztery zrzò- 
gła zdania y rozuthienia ludzkiego; ier 
dnym ieft nądrość zieimfka, drugim mas 
drość bydlęca, trzecim mądrość diabel. 
İka; a te trzy zrzodła; te trzy mądrości, 
Apoftoł S: odmiata, odrzuca, gdyż znich 
ofzukulące, kłamliwe przeciw prawdzie 
twybikałą źdania. Każde z nich zrzódło 
zarażone gorzką płynie wodą; iak tenże 
Apoftoł trochę wyżey mówi przez po= 
dobieńftwo, emanat amaram aquam. Jednę 
tylko- mądrość prawdziwych zdań y ro- 
zumienia dobrego zrzódłem zgóry fpa- 
daiącym nazywa, fapientia de furfum de» 
feendens, y to famo zachwala. 
Mądrość ziemfka, fapientia terrena tak 
nażwajia; iż patrzy tylko na ziemię *ni6 
na 
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na niebo, na ludzie nie na Boca, dobrą |blle 


ziemfikiego pragnie, Duchownego nie= 
nawiedzi, pomnożenie Panowania ziem- 
fsiego zamierza, o Religii świętey, dos 
pieroz o iey pomnożeniu nie myśli cale, 
Szuka chciwie tego. co ieił na tym pae 
dole, a nie tego, co wzgórę ieft, gdzie 
Chryftus na prawicy Bożey. Mądrość 
bydlęca, />pientia ańimolis tak nazwana, 
iż fię w przytomnych rzeczach miano- 
wicie rofkofznych, pociefznych niepo. 
tządnie zatapia, tym fię iedynie bawi, co 
ma przed oczyma, a przyfztych, bądź 
pożytecznych, badź fzkodliwych rze- 
czy Dnie przewidzi, nie przenika , nie 
wnofi tobie, na podobieńftwo właśnie 
bydlęcey imaginatywy, która fię bacznie 
ad futura, dopieroż ad pofibilia rozcią* 
gnąć nie może. Mądrość diabelfka /a= 
pirntia diabolica tak nazwana, iż ieft py- 
fna w przemyfłach, w zdaniu fwoim ue 
parta, nie chcąca przyfłapić do cudzey 
prawdy, ale raczey ufiłuiąca chytrze, 
łub gwałtownie pociagnąć innych do 
fwego faifzu. ( Sapientia terrena querit 
Opes terrenas, animalis voluptati fenfi- 
biles, 


jd 
iL 


biles, diabolica ambit excellere, 
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Cornel, 
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jd dolos & aftus adinvenit. 


lá Lap. in cap. 3. Jacob. v. 15.) Choway 


Chryfte Panie, aby z którego z tych 
trzech zrzodeł na Seymie walnym niniey: 
fzym czerpane były zdania, rozumienia 
ta bowiem troiaka mądrość, ne tylka 
rie ieft to, żeby mogła być zgodna do 
Szymu Polfkiego , ale z iftóży fwoiey 
cale Seymom walnym fpszeciwia fg, 
Czyli uważamy w fzczegulności mąe 
drość ziemfką? o iakie ma w fobie prze- 
ciwień two do Seymu walnego! Seymy 
Pollkie powinny pierwfzy wzgłąd mieć 
na Religią, żeby ona żadney fzkodzie 
nie podpadała. Tę bowiem tedyną per- 
ię Korona Polfka tax fobie (zacowała, 
y fzacuie, i} gotowa wfzyftko fwoie to- 
żyć, żeby iey nie ftraciła, alboli nie na le 
werężyła.  Ztąd ieft, że Polakom wol. 
ność dana, iakiey inne narody nie maig, 
aby każdy liberum veto maiąc,. gotow 
byt zażyć tego miecza, gdyby fię cokol- 
wiek Religii świętey przectwnego knoe 
wać miało. Zcąd ieft: że Senat Poliki 
ałożony z Biłkupów y świeckich Pas 
NOW p 
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now, aby interefla Bofkie razem zinte- 
reffami świeckiemi chodziły, a zaw(ze 
interefla Bofkie pierwfze mieyfce miały 
według owego: Wath. 6. querite primum 
Regnum Deis | Ztąd ieft,że dawni Pola- 
cy podczas Ewangelii przez połowę fzą- 
bel (woich dobywali, daiąc znać, © goto= 
wości ferdeczney krwie przelania za 
Wiarę świętą. Ztąd ieft, że gdy oni 
{zli ha woynę, choragwie y oręża (kła: 
dali na Oltąrzu, a Kapłan broń poświę* 
cona wręce żołnierzowi oddając, ma 
wiał: Accipe gladium iftum, in nomine Pa- 
tris & Filii © Spiritus Sani, 63 utaris il- 
lo ad defenfionem tuam EF Santa Dei Ec- 
clefiz, Tak Świadczy Starowolíki w Ro- 
zdziale 17 Reform. obyczaiów Polfkich. 
Seytny iefzcze Polfkie maią mieć 
«wzgląd na śmmunitażem „Ofób Ducho» 
wnych, iDobr Kościelnych, aby‘ owe 
wieczne Prawo Bolefiawa Chrabrego, 
pierwfzego Króla Polfkiego , nayfzczę* 
śliwfzego ,nieprzyłacioł pogromiciela, a 
Polfkich granic naypamiętnieyfzego po- 
amnożyciela, (bo względem BoGa y Ko- 
'ściołow nayhoynieyizego Pana :) utrzy* 
„mały: 
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maty: Hominibus Eeclefiaficis omnium one: 
rum, laborum, penfionum Regi 65 Respubli: 
ce przfiandarum fempiterno jure śmmuni* 
tażem conce[Jit. mówi Kromer Lib. 3, À- 
zeby ielzcze ow przywiłey Kazimierza 


i 


Jagieitowica, którym dobra Duchowne 
od ftaeyi y fzarpan ny zołnierfkiey na 


wieczne czafy uwolnił, pochwalały.(a) 
Ażeby r0żne o dochodach Kościelnych 
iRonfiytueye, niektóre na prawie natury 
adzone, bez nadwerężenia 
zachowały. Ten bowiem ich ieft ko- 
niec „aby prawa fprawiedliwie zdawna 
poczynione, Króleftwu pożyteczne, a 
Bosy miłe nie znofily, leez dofkonakiły; 
dak Chryftus mówi o prawie ftarozakon- 
mym, obycząiow t;czącym: Math. g, nog 
WENE 


v Bofkim zaf 


£a) Univerfs &o. Magnifici&c. non fine gra 
i animi moleltia, ac Divinæ ultionis metu, fpie 
ritualium Regni querelas lachrymis permiftag 
audimus, quomodo ip r terrigenas & bellige= 
ros in bonis Ecclefiatticis damnificąti funt. Vo- 
lentes itaģ Divinam ultionem intercipere, &cs 
Statuimus, quod quilibet pro damnis fnis pofiet 
| coram Capitaneo loci, cui damnificator ipfe fub= 
| jacet, eum convenire $c. Statut. fol, 226. Ann$ 
Bai 1474. 
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veni folvere legem, fed adimplere: (c) Zag 
mądrość ziemfka fapientia terrena, nie 
patrzy na Religią ale na polityą fkażo= 
na, nie ma względu na Kościoły ale na 
świeckie domy; radaby, ażeby zadnych 
dochodow Kościelnych nie było, ale 
żeby ona wfzyftko pochłonęła, tak.iak 
w Anglii, Hibernii, Szkocył, Szwecyi, 
y innych Pańftwach zheretyczałych; (żał 
wipomnieć, ) uczyniła. Niechże taka 
mądrość zginie, a na Seymie w Warfzaa 
wie nię pohoi, gdyżby ten prześliczny 
Ziazd nadobnych Polakow fkaziła bare 
dzo. 

Czyli uważamy iefzcze mądrość by* 
dłęcą? Qiekię y tey mądrości przeci- 
wieńftwo do Seymu walnego! Seym 
walny m2 to ziftoty fwojey, żeby na 
pinieyfzy dtan Kroleftwa rozważnie pa- 
trzał, a z ninieyfzych rzeczy przyfzłe 
lub pomyślności lub niefzczęścia wnofił, 
do przyfporzenia pofpolitego fzczęścia 

poma- 


(c) Konftytucye dawne o dochodach Kościele 
nych y Dziefięcinach Władyflawa Jagielła Ro» 
ku 1422. Kazimierza Czwartego R, 1458. .w Sta- 
tut. fol. 66. Jana Olbrychta R. 1501. fol. 96, Ales 
sandra I; 1505. iol. 9. Żygmunca pierwizego CH 
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7a | pomagaiąc, „pofpolitemu niefzczęściu 
nie | przyfziemu zabiegaiąc, Ażeby patrzył, 
iof co fig dziele w Polfzcze; a widząc, że 
ną | ani Z fkarbu, ani z woy (ka, ani z porzą> 
ch | dku, którego nie mafz, pomocy być nie 
zle | może, że ief mnogość bezprawia publi- 
uk | cznego, że iefzcze fąiiedzkie ftrony 0> 


yi, | goien woiennym goreią , krwią ludzką 
(al | plyna, pytał trofkliwie, co idzie za tym? 
aka | czego fię fpodziewać? czego obawiać 
„| trzeba? co mas.czeka? Mądrość bydlęca 
fapientia animalis pie patrzy na dal, nie 
| pyta: co ztąd póydzie, ale na tym tylko 
| przeftaie, co widzi, bądź to prawdziwe, 
bys | bądź falfzywe. Widzi, że iefzcze nie 
mafz krwie rozlania w domu, że lefzcze 


zn 
Då. 


ecis 
m | niìewolniczych nie kładą kaydan, y mó- 
ma | wi. pokóy; a w pokolu, amaritudo ama: 


WA | riffima, JJaiæ 38. Pokóy taki, łaki fię 
| trafia ludziom chorym blifko przed fko- 
fit, naniem; pokóy czyli fpoczynek, ale le» 
via | targowy; pokóy gorfzy od woyny, dak 


| mówi Tertulian: Libr. de Pali, C. 5. plus 


| Toge lafere Rempublicam quam Loricæ, 

| Niechże y ta mądrość zginie, a na Seye 
Då mie 

X Balfama Przygod; Tem: VII, 
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mie w Warfzawie nie poftoi, bo ona 
wodzi ślepe zdania, a Seymy być maią 
cozłożyłtego baczenia. 

Czyli uważamy mądrość diabelfką? 
QO iakie y wtey mądrości przeciwień= 
ftwo do Seymu! Ta mądrość ieit harda 
w zdaniu, uparta przy fałfzu, chytra 
w pociągnien:u za foba, anie gotowaiść 
za nayżbawiennieyfzym zdaniem. Har- 
da, bo mówi Auguf Lib. 4. de Do: Chris 
fä cap. 28. być takowym mędrkiem., 
ieft to: non curare, quomodo error veritate 
wincatur, fed quomodo tua difio diśkionż 
præferatur alterius. Nie (zukać prawdy 
ale z mówienia chwalby, nie dbać o o= 
woc ale przefławać na fzumie liścia, 
Uparta, bo fię rodzi zoyca diabla, e» 
patre diabolo, Joan. 8. który od złości 
fwoiey ielt nie odwołany, iak mówł 
Anielfki Doktor: infexibilię. _ Chytra 
bo ieft przemyfłem tego węża, na któ* 
rego pierwfza Matka (karzy fiz , jer” 
pens decepit me, Gen. 3. Niechże y taka 
mądrość nie poltoj na Seymie; nie ieft 
ona do rady ale do zwady, nie wiąże 
ona rozumu ale rozrywa zdania. Bóg 
day 
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day! by te mądrości przepadły, które tak 


fo tzkodliwe prawdzie Chrześciańfkiey, 
obyczayney, y polityczney! '/ Niechby 
na Seym żgromadzeni Polacy zważyli 
fobie napomoienie Apoftolfkie: Nolite 
meńdaces efe aducrfis vepitatem, ifa fapiens 
śia el wne animalis y diabolica, 

Ale gly tetrzy nie nie ważą, iakaż 
mądrość będzie zrzódłem rozumu po- 
trzebnega Polakom do Scymu walnego? 
Wiecie iuż zfłów Apoftoifkich wyżey 
położonych: Sapientia defurfut defttne 
dens; zrzódio to, z którego Polacy Seym 
fprawuiący maig czerpać zdania, rozu 
mienia, rady, ieft mądrość z nieba, mąe 
drość zgóry. Ta mądrość zgóry fprzes 
ciwia fię iftotńie tym trzem mądro= 
ściom, które fię czołgaią po nizinach 
żiemaychs mądrości ziemfkiey nie mas 
iąćey «względu na Boca, mądrości by= 
dięcey nie patrzącey nia przyfzie rzeczy, 
mądrości :dłabelikiey, pyfzney y upare 
tey.  Sprzeciwia fię mądrości ziemfkiey, 
bo mówi niey Jakob S. w tymże roz* 
dziale ver. 17. Que  defurfum fapientiag 
pacifi, mądrość zgóry zgodę czyniące, 

Dd 2 
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to iet godząca wraz interefla Bofkie y 
publiczne, Duchowne y świeckie. Otoż 


` przeciwieńftwo z mądrością ziemfką. 


Sprzeciwia fię mądrości bydlęcey , bo 
mówi. Apoftoł: Que defurfum fapientia, 
padica, Ibid. v.17. mądrość zgóry po- 
wściągliwa; nie tak fię nieporządnie 
w ninieyfzych zatapia pomyślnościach, 
żeby naypilnieyfzego na przyfzie tre- 
funki złe , ku im zabieżeniu nie miala 
baczenia.  Otoż przeciwieńftwo z mą- 
drością bydlęcą.  Sprzeciwia fię mą- 
drości diabelfkiey, bo mówi daley Apo= 
ftol: Que defurfum fapientia, modella, 
feadibilis, confentiens, mądrość, ktora ieft 
zgóry, f(kromna, powolna, przy zwa- 
Jaigca dobrym. / Otoż przeciwieńftwo 
z mądrością diabelfką y hardą, y zu- 
chwałą , y upartą w zdaniu przeciwko 
w fzyltkim. 

Tato mądrość a nie infza ieft: unum ee 
cefjarium do Seymu “walnego; ta albo- 
wiem mądrość ieft potrzebna do Sey- 
mu, która iftotnie fprzeciwia fię wfzy* 
fikim innym mądrościom 'fzkodliwym 
Scymowi., iktóra ie hańbi , obała; mis 
fzczy; 


mG 
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fzczy; a ta fama mądrość z góry jelt 
takową mądrością. Ta mądrość ieft 
potrzebna do Seymu, którey zamyfły 
nie fą z krzywdą Boca y Kościoła, kto= 
ra niby z wyfokości patrzy na rzeczy 
dalekie, która fkromnie wyrozumiewą 
między zdaniami, a po.rozmyśle wa- 
Żnym chętnie przyzwala dobrym; a ta 
mądrość z góry ieit fama taką mądro- 
ścią. Ona ieł iedynym światłem, które 
ma wfzyftkich zgromadzonych na Seym 
obiaśniać ; cna ieft iedynym zrzodłem, 
z którego wfzyfcy na Seym zgromadze: 
ni maig czerpać zdania; ona ieft iedy- 
nym przewodnikiem, za którym wfzy= 
fcy iść małą, Żeby Dobru Pofpolitemu 
dobrze poradzili. _ W tey to iedyney 
mądrości rozumy wfzyfitkich Polaków 
feymulących powinny mieć iedność y 
fpołkę , chcąli co dobrego dla Qyczy= 
zny wymyślić. Choway Boże , aby 
z nich iedni fzli za mądrością ziem- 
fką , inni za mądrością bydłęcą, in- 
niza mądrością diabellką, iużby była 
ròżność rozumow, łużby było po- Sey- 
mie.  Chcali być iednego rozumu, 
Dd 3 jak 
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łak być powinni, niech koniecznie ma- 

ią mądrość z góry , gum defurfum fapien= 

tia pudica, pacifica, fvadibilis y confritiens. 
Ani ia wątpię Chrześcianie , których 

tu zgromadzonych oglądam, Że fetde= 

cznie życzycie Polakom zgromadzonym 


„w Warfzawie tey. tozumów iedności , 


tey iedyney mądrości. Wfzakże, wies 
tzcie mi, nie na wiele Gę przyda, da= 
brze tylko życzyć; ile możność nafza 
ieit, koniecznie im dos tego" pomagać 


„trzeba; pomagać Zaś przez modlitwę 


możemy , tak radzi Jakab'S. wroździale 
pierwfzym tegoż Hiho: fi quis indiget fa- 
pientid „ poftulet a Deo, potrzebujecie mą* 
drości? proście a nię BoGa;.y otuchę 
czyni: 6 dabitur ti, a dana zaifie będzie. 
Bog ieft Swięty Swiętych, trzeba go 
profić; aby dał mądrość Seymowi;y o= 
kolo Duchownych, y okolo Świeckich 
intereflow. Bog ieft przewidzaiący 
wfzyftkó, trzeba go profič; aby dał mą: 
„drość Seymowi zabiegaiącą złym przy» 
godom. Bóg ieft prawdą bez obłudy; 
łatkiem bez ugorti, radą beż zawodńz 
trzeba go>profić, aby dał mądrość Seye 
mowi 
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mowi powolną y przyzwalaiącą dobres 
mu. Od'tey mądrości całe Dobro po- 
fpolite zawiflo, y zdaie (ię ona co do li- 
tery o fobie mówić: Proverb. $. ego fa. 
pientia eruditis interfum cogitationibus, =r 
meum eft confilium, mea’ fortitudo -- per 
mè Reges regnant, legum Conditores jufla 
decernunt, -- mecum diviti © gloria, -- im 
viis jultitiæ ambulo , ut ditem diligentes me, 
€5 tiefauros corum impleam. Ona Króle 
daie, per me regnant; ona prawa ftanowi, 
ger me jufła decernunt; ona fkarb nape Į- 
nia, mecum divitiœ; ona flawę narodu u 
poftronnych utrzymuie, mecum gloria; 
ona (prawiedliwość wfzelką czyni, im 
viis juflitiæ ambuło; ona fortuny prywatne 
ubefpiecza, uć ditem diligentes me; ona rae 
dy zdrowe wrzeczach zawiłych daie, 
w oboiętnych pewność okazuie, eruditis 
śnierfum cogitationibus, meum confilium 3 
ona fiły pomnaża , a męftwo wferca 
wlewa, mea fortitudo. Cżegoż więcey 
do publicznego fzczęścia : potrzeba ? 
"Trzeba więc o mię profić Pana BOGA 
dla Seymu nińieyfzego. 

Ani mówcie: wfzakże w Senacie arcy 
Dd 4 ma? 


term. 
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mądrzy Panowie, wfzakże Pofłów ©- 
bieraią mądrych y zgodnych -dò funk= 
cyf, ńiechże óńi radzą. Nie mówcie 
tego; cò ińfzego tò ieft mądrość przy= 
fodzóńa ; nabyta, co innego mądrość 
zgóry. Mądrość ńabyta podóbną do 
błyfkawicy , ktora nieco obiaśni, ale 
nić nie działa; mądrość z góry ieft na 
podobieńftwo ffońca, ktore iaśnieie fta- 
tecznić, y wiele w ziemi działa. Mas 
drość nabyta kfztałtna; ale ofchła; mge 
drość z góry ma narnafzczenie ducha. 
Mądrość nabyta zoftafe w ufzach; mą- 
drość z góry przenika do rozufnu. (a) 
Aza kto nędzy telt z łudzi nad fzatana? 
á przecię on nic pożytecznego nie oba 
myśli Dobru pofpolitemuy mianowicie 
zbawiennemu,bó nie ma mądrości z góś 


sy 


(ay Surt, qui ftire volunt 66 fine tantiim, ut 
fciant; & turpis curiofitas éf: . Sunt, qui fcire 
yolünt, ut fcientiam fuam vendant pro pecunia, 
bro honoribus, 6: turpis qurftus eft. Sunt; 
gui ftire volunt, ut fciantur; & tutpis vanitas 
ef Sunt quoćz qui fcire volunt, ut ædificentş 
fe charitas elt. Sunt qui fcire volunt; ut ædi- 
ficentur? & pridđentia eft: - Bernard, fuper Cant. 
38 
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ry z Duchem Bożym zftępuiącey, ale 
tylko madrość przyrodzoną. Trzeba 
więc profić Boca, aby wfzyfcy feymu- 
iący tę mądrość z góry mieli, y zdania 
fwoie zhiey czerpali. 

O Swięty Panie , Jezu Zbawicielu! 
kłaniemy ci fẹ utajonemu w SAKRAMEŃ= 
CIE, a patrząc na ciebie przypominamy 
fobie modlitwę twoię, ktorąś do Qyca 
twego miefzkaiąc między nami za nas 
czynić raczył: rogo pro eis , quż creditu» 
ri; ut omnes unum lint, ficut tu Pater in 
me, ES ego in te, EJ ipfi in nobis unum fint, 
Joan. 17. profzę cię Oycze za wfzyft- 
kierhi wiernemi, aby. oni tak byli iedria 
z (obą ; iako ty Oycze we mnie; a ia 
w tobie; niech oni w nas tak iedno bę* 


- dą. © Wierzemy y wyznaiemy Panie, że 


iefteś iedną iftotnie mądrością z Oycem 
twoim ; wierzemy ; Że ta modlitwa two- 
ia fwóy {kutek wzięła; tako bowiem 
iftotna mądrość ciebie z Qycem twoim; 
y Qyca ztobą iednoczy; tak wfzyftkich 
wiernych w Kościele twoim iedna wia- 
fa ziednoczyła: Wiele teft zailte rozu* 
mów, ale przez wiarę iednym rozu 
mem 
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mem fię faig, bo-tedno wfżyfcy wierza, 
y wyznałą. Tak profiemy cię teraz 
przez iedność iftotną mądrości pofpoli- 
tey Qycu y tobie; proliemy przez fhu- 
tek modlitwy twoley , który iefł iedno= 
ścią wiary w rozumiech Chrześciańa 
fkich ; aby wlzyfcy Polący na Seym 
zgromadzeni , iednę mądrość z nieba 
przez ciebie mieli, a zatym tednym to= 
zumem Dobro pofpolite obmyślali. AMule 
titudinis credentium erat anima una. , 


CZĘSC DRUGA 


|Użże Chrześcianie Polacy dofyć na 
J tym ieft, że profiemy Pana Jszvfa 
Chryftufa o iedność rozumów dla tych 
wfzyftkich, którzy Seym w Warfzawie 
fkladaią y czynią? nie możem żadną 
miarą na tey proźbie przelłać ; tym bo- 
wiem famym, że profiemy o iedność ro» 
zumów Polfkich na Seym ninieyfzy , zas 
dana iefł nam potrzeba, abyśmy Pana 
Chryftufa profili o iedność fere Polfk:ch. 
Mieycre bowiem zapewne, że iedność 
rozumów y iedność fere tak z fobą fą 
ZWiąs 
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związane, iak dwa ogniwa włańcuchu; 

chcefz iedno ogniwo pociągnać, drugie 

mufifz rafzyć , niechcefzli drugiego ty- 

kać , day pokóy pierwfzemu. Owfzem 

zdałe mi fe daleko więkfzy związek 
między: iednością rozumu y iednością 

ferca, niżeli między ogniwami; bo iedno 
ogniwo bez drugiego być może; zaś 
jedność rozumienia między wielą bez 
jedności ferca zadną miarę być nie może. 
jedność rozumu, o którą profiliśmy Pa- 
na BoGa, zależy na mądrości z nieba o= 
koło Dobra pofpolitego obmyślaiacey ; 
przez iedność ferca nie co innego ma fię 
rozumieć, tylko miłość porządna, zo- 
bopólna między Polakami feymuiącemii 5 
nie co bowiem innego znaczy: cor unum, 
iak fię wyżey rzekło. Otoż powiadam 
wam, że nie może być mądrość niebie- 
fka o Dobru pofpolitym obmyślaiąca 
w rozumiech Polfkich, ieżeli nie będzie 
miłość zobopolna ferc ich iednoczyła.(a) 
Nic 


(a) Sic incempofitos humano in peltore fenfus; 
Disjunćtaff animi turbato fædere partes, 

Nec liquida invifit fapientia, nec DEUS intrat, 
Aurelius Prudentius, Lib, 2. l 
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Nic lepiey nas wtym obiaśnić nie 
może, iako owe Ozeafza Proroka flowa 
o Ludu Jzrael(kim między fobą. roztar= 
gnionym y rozdwołonym rzeczone: di- 
vifum cor corum, nunc interibunt , Ufe ro, 
rozdzielone ferce ich , teraz zginą. Coż 
to za iedney prawdy z drugiey wnofze- 
nie? azaż to idzie zatym? rozdzielone 
ferce ich przez niefnafki, zawaśŚnienia, 
odwrócenia, więc teraz zginą? więc nie 
Dobru pofpolitemu (woiemu nie pora= 
dzą? Zaprawdę, zaprawdę, to od Proros 
ka uczynione iedney prawdy z drugiey 
wno'zenie, iak iet pewne, tak oczywi= 
fte; nie mafz iednego ferca, więc ief 
niepochybna ruina; iet rozdwoione fera 
ce, więc nie mafz rady zbawienney , 
ale raczey zguba pewna. 'Oczywifte 
ieft mówię to wniefienie zdawnego dos 
świadczenia, « Co bowiem zgubiło Gre» 
ki y inne Wfchodnie nayobfzernieyfze 
Króleftwa ? cor diusfum. Co zgubiło 
Rzymian powfzechne Panowanie ? cor 
divifum, Co wydarło z ręku Chrze- 
ścłańfkich Konftantynopol przez fze ća 
dzieliąt trzy lat, a Jeruzalem przez 
dwie- 


nie 
wą 
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| 4cie biko lat trzymane? tor divifum, 
Í ferce rordwoione, y wzaiem roziątrzo* 
ne. Mòglyby fię fetne wtey okoliczno» 
ści przytoczyć doświadczenia. Ażeby 
jefzcze pewność tego iedney prawdy 
|zdrugiey wnofzenia okazalfzą uczynił 
Prorok Święty, zabiega wf.elkim za* 
rzutom Ludu Jzrael(kiego w dalfzym 
wierfzu: loquimini verba vifionis inutilis, 
ferictis fedus, 68 germinabit quafi amaris 
tudo fuper falcos agri, Ibid. v, 4. nie mò- 
wcie, nie mówcie Jzraelitowie, acz fą 
między nami rofterki, niechęet, zguby 
fię atoli nie boiemy: ieżeli pobiczemy 
|zie blifkie, uczyniemy fkorą radę, ulo- 
żym nieodwłocznie: z Affyryiczykami 
przymierze, a tak fię wcale oftoiemy. 
Nie mówcie tego, bo rady wafze nie bę* 
dą priwemi: radami, ałe nie pożytee 
cźnym; widzi mi fię. V erba vifionis inutilis 
Przymierze wafze , ugody wafze wye 
dadzą gorfzkość; uciemiężenie tak obfite, 
jak obficie owoc fwdy dobrze uprawło< 
fa wydaie rola; quafi amaritudo fuper 
filcos agri. Być inaczey nie może Izrae- 
itowie, rozdzielone {erca 'walże, zgie 
nąć 
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nać muficie. Tak iefł, tak ieft zape- 
wne, iak mówi Prorok: mie może być 
rady zbawiennie zabiegaiącey ruinie 
Dobra pofpolitego, gdzie nie mafz ie» 
dności ferdeczney. 
Wfzakże nie może być zdrowa rada 
o Dobru pofpolitym. bez mądrości od 
Ducha przenayświętfzego daney , bo te 
dary Ducha: nayświętfzego rozumu ty- 
czące, fapientia, confilium, intelleftus „w 
publiczney okoliczności xazem chodzą. 
Zaś , podobnafz to, aby tam była dana 
mądrość” Ducha Nayświetlzego, gdzie 
nie mafz iedności ferca? gdzie, iako mó= 
wi Jeremiafz Cap,-9. każdy podchwyta, 
y dół pod drugim kopie, Każdy przyiaciel 
zdradliwie ojfłępuie > y brat «x brata fie 
smiecie wuściech pokóy; z przyiacielem mówi, 
a taiemnie. fieci nań zafławia. Niepodo» 
bna, niepodobna mądrość Bucha Naya 
świętizego tam nie idzie, gdzie złośliwa 
dulza, in malevolam animam non: intrabi 
fapientia, Sap. 1.a gdzie zatarczki, nielna: 
fki,tam złośliwe dufze, Mądrość Duchą 
Nayświętfzego początkiem boiaźń Bo- 
ža, Timor Damini, principium. fapientig o 
Pros, 


| boiażni Bożey nie mafz. 
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Prov. r. gdzie nieinafki, zatarczki, tam 
Więc tam 
| mądrość Ducha Nayświętfzego, ani fię 
poczynać może. 
Ale bądź to, ponieważ wiem, że tas 
|kówa mądrość do obrad: publicznych 
potrzebna nie ieft darem poświęcaią* 
cym człowieka; bądź to, żeby dana by- 
ła złym dufzom, przez nienawiść roze 
firzygńionym fercom; na coż fię to 
przyda, że będzie dana? będzie dana, 
ale nie bę zie (kuteczna; będzie Oobiaś- 
niaiąca, ale nie zagrzeie, nie zapali; (a) 
będzie na podobieńltwo łafki grzefzni= 
kowi daney, któraby go prowadziła do 
pokuty, a on ią odmiata, y niefkute= 
ćzną czyni. Tak mądrość daną od Bo- 
Ga do obrady publiczney , ferca zawa- 
Śnione, czyniące fobie na przekorę y 
przeciwieńftwo , zapewne próżną nie 
fkuteczną uczynią : a Bog (prawiedliwy 
iak do grzefźnika bydzie mówił, tak dg 
Kro: 


(a) Sol non omnes, dubus lucet, calefacit, fia 
fapientia, mūltos, quos docet, quid faciendam; 
sión continud accendicad faciendum, 9.Bernarśa 
fermi 14, luper Catti 
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Króleftwa rzecze, perditio tua, tantum- 
modo im me auxilium," Ofem 13. Niepo= 
chybnie więc Prorok Swięty wnofi: nie 
jelt iedno ferce, iet ferce rozerwane, 
więe nie może być zbawienney około 
Dobra pofpolitego rady , mufi być zgu- 
ba y ruina.  Divifum cor, nunc interia 
bunt. A iak nato Prorokowi chętli- 
wie wflzyfcy przyzwalacie, tak ponie» 
waż contrariorum contraria ratio, niepo-4 
chybnie wnoście, że iedności ferca ko» 
Biecznie do $eymu walnego ieft potrze» 
ba. 

Seymy walne fa: radą ludzką z ludz 
naygodnieyfzych zlożoną; a mówi Au- 
guftyn: wfżyfcy ludzie z iednego czło. 
wieka pochodzą, aby między niemi 
przyzwoita ferc była jedność. (a) Sey> 
my walne fą radą Chrześciańfką, gdyż 
prócz tytułu, który ma Polfka od Stoli- 
ey Apoftolfkiey danego: Orthodoxi Re- 
gni, ma ( dzięki Bocu ) Wiarę Katolicka 

nie 


(a) Unum creavit, non uti fine humana focie- 
tate delerendum, fed ut eô modó vehemencius 
ipfi commendaretur, ipfius focietatis unitas, vin= 
sulumó concerdiæ, Aug. Lib. 12. de Civ..Cap.3ł% 


Na dzień Seymowy 449 
nie fkażoną ; a mówi do Katolików Pa- 
wef święty: ad Ephes 4. x piliością za: 
chowaycie iedność ducha we związku poko= 
iu. / lednoście ciało y duch ieden; iakoście 
wezwani w iedney nadziei, ieden Pan, ie> 
dna Wiara, ieden Chrzefi, ieden Bog `y 
Qyciec wfzyfikich. Seymy walne fa radą 
Polakow, a Polacy iedneyże wolności 
dziedzice, iednegoź do naywyżfzych 
godności ze krwie Szlacheckiey ufpo> 
fobienia Synowie, a Polacy-Bracią fie 
wzaiem , ratione cequalitatis ( czego- w 
innych narodach nie mafz ) nazywai 43 
trzeba więc iedności ferca miłości Bra- 
terfkiey., y ofobliwfzey na to baczności, 
iak mówi Piotr Święty: z. Petr. r. in fra 
żernitatis amore diligite invicem attentius. 

Jeżeli ta iedność ferdeczna, w Seymie 
ninieyfzym będzie, będzie zaprawdę po" 
wiadam wam mądrość /Bofka: f/apientia 
defurfum, f(eymuiącym Polakom dana, a 
mie tylko będzie dana, ale za pośrzodko= 
waniem tey ieuności przedziwne wzglę« 
dem Dobra pofpolitego fprawi fkutki. 
Poda Eóg świa:lo , żeby iakie nowe, 
3 Ee zba: 
<. Balfama przygodne Tem Vil. 
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zbawienne Dobru popolitemu uxnówae 
ne było prawo; chwycą he tego wfzy= 
fcy iedaym fercem, iako czytamy Exod; 
19. refpondit. cuncłuę populus finul, omnia 
fviemur, Podą Bog Światło, żeby dæ 
wne jakie prawo wielce pożyteczne ą 
w kfięgach y niepamięci zakopane p 
wikrzefzone było. y tego fig chwye 
cą: iednym fercem wfzyfcy., iako czytae 
my u Neemiafza: congregatus populissy 
quafi. vir unus, dixerunt Efdra ut aferrek 
librum legis, Neem: 9. Poda Bóg świa. 
tło do ukarania, y na potym zatamowae 
nia publicznych w Pollzcze grzechów 
chwycą fię tego iednym fercem wizy 
fey, iako czytamy w kfięgach Sędziac- 
kich , glzie ma ukaranie złości Gabaoni= 
tow: Convenit univer fus „4frael,:quafi wir 
unus eadem mente: unoq; conflilió, „Judic. 2o 
Poda Bóg Światło ku ubefpieczeniu gras 
nicy fortum Szlachęckich przez. Woy= 
(ka pomnozenie; chwycą fig 'wfzyfcy 
tego iedpym fercem., iako czytamy w 
ktęgach Krolewfkich z. Reg. 2 zr. egrefx 
4 quafi vir: unussad fuccurrendwn fratri< 
busć Poda Bog śwłatlo, aby Kościoły 
upas, 
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upadle- podzwignione , ukrżywdzone 
w dochodach fwoice calone były ; 
wfzyłcy fię tego iednym fercem chwy- 
cą, iako czytamy u Efdrafza: et furregcta 
runt Principes , € ominis, cujus DEUS fus 
feitavit: fpiritum, ut: afienderent ad edifiz 
candum templum Domini, i. Efdre c. r al- 
bo iak czytamy o ludu Bożym kladke 
hoyną «'czyniącym na ozdobę przyby= 
tku Pańfkiego Onis multitudo obtulez 
runt mente promytifima £9 devotd, quid- 
guid necefarium erat, Exgd.-25. Oto Zgo% 
ła , cokolwiek mądrość od Boca dana 
Polakom .do' rozumu «poda, to wola.zo- 
bopolną miłością połączona wykonać 
zechce; 'bo .wfzyfcy maiąc iedność roe 
zumienia y ferca, do iednego dobra cig- 
goąć będą. Będzie liczba co do ofob, 
ale będzie iedność rozumu y ferca. 
Oto tedy drugie: unam necefarium do 
Seymu walnego. |Prośmy Pana BOGA, 
aby rozumy Polfkie obiaśniaisc , {erca 
ich miłością: zobopólną iednoczyt, aby 
Duch Nayświęt: zftapił na nie, iak mós 
wi 'Fomafz Anielfki fuper verba Chrifiś 
yeniemus: per cognitionis veritatem, per gs 
Ee 2 2103 
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moris affelłum, przez poznanie prawdy, 


przez. miłość ferca. Ażeby na nich 
zbliżył Krolelftwo fwoie, w którym ieft 
iedność rozunów y wol: Błogofławio= 
nych. -O BOZE w BA Y iedyny! 
o przedwieczny Oycze! który poznaiąc 
fiebie rodzifz jęki A A liẹ wząs 
flem kochaiąc tchniecie w iedności począe 
tku Ducha Swiętego; przez rodzen e 
Syna, który ieit mądrością twoią, przez 
tchnienie Ducha Swiętego, który jelt zoa 
bopolną milościg wafzą; profiemy cię, 


tchniy w ferca Pel'kie zobopolaą mi- 


łość, aby przy obiaśnionym rozumie 
jedno wlzyfcy ferce mieli. Multitudi nie 
Credentium erat cor unum, 


CZĘSC: TRZECIA. 


N) 1 tym?e iuż:przeftaniem Chrześciae 
nie Polacy, że Proliemy Pana Boe 
GA dla $Seymu ninieyfzego walnego ote- 

dność rozumu y o iedność:ferca , które 

te gdyby ogniwa w łańcuchu fą z fobą 
związane? -Nie możem zaprawdę: na 
tym przeftać; reft nam konieczna zadae 
ma 


Na dzień Seymowy 
na potrzeba, abyśmy tym famym, Że o 
te dwie iedności profiemy , iefzcze proe 
fili Pana Boca dla Polakow na Seym 
zgromadzenych o iedność fzczerey in- 
teńcyi fiużenia Dobru pofpolitemu. z pos 
gardą dobra prywatnego, przelzkadzaią- 
cego do publicznego interefflu. Jef 
nam zadana potrzeba, abyśmy profili 
dla wfzyfikich zgrom AE na Seym 
walny o taka intencyg, z iaką fię oświad: 
czył Dawid ku Oyczyznie twoley Pfal, 
136. Si oblitus fuero tut Jeri u fal LEM, oblivio. 
ni detur dextera mea, aherat lingua. fau* 
cibus meis, fi non meminerotui, fi non pros 
pofu ero Jerujalem in principie latitie mE 
jeżeli cię zapomnę miła Oyczyzno moia 
Jeruzalem, aieh zapomnę pierwey ręką 
moiey. , niech ięzyk moóy -przyfch ni, 
do uft moich, iezeli pomnieć na cieb,ę 
nie będę, ieżeli wfzyftko inre pomini 
wizy, ciebie na czele wfzyftkich py ch 
moich nie poftawię; ieżeli między wi. e 
ftkim ftaraniem, wfzyfikiemi zamyfł 7 
moiemi, kiiędzy tym wfzyftkim, co 
ciefzyć, y czego porządnie prag” € 
mogę, ty pierwfzeńftwa nie [będ oag 
Łe 3 


ami 
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miata. Si non propofuero -Jerufalem im 
principio latitit . 

O takową dla wfzyftki 
feymuiących mamy profić ińteńcyą. Po- 
wiadam wam albowiem ; że lańcucha 
złótegó ; który wolność Pol(ka na piers 
fiach fWójch kü ozdobić noli; trżecim 
ogniwem ief intencja fzczera bez przy* 
fady ; fiużebia Dobfu Pofpolitefhu: Jes 
dność rozumów Polikich wiąże fię żieś 
dnością ferc Polfkich, a żhowu jedność 
rozumu y fefca Polfkiego wiąże fię zie- 
dnością fzczerey infteńcył fłożenia Do- 
bru pofpoltemii; tak dalecë; że gdyby 
tey iedności intencyi nie było w Pola* 
kach AE tedyby ani iedno= 
ści fercd, ani ieddności rozumienia być 
mogło: Cóż bowiem wrzeczy fa të 
trzy iedności? Jedność rozumòw ieft 


$ 
J 
i 


ch Polakow 


fpołeczne używanie mądrości od Boca 
datiey ku osland Dobra pofpolite= 
go ; iedność ferc ieft zobopólna miłość 
obmyślaiących ; iako fię wyżey rze kłoż 
iedrość intencyi w iftocie fwoiey nić 


milość; nie zmiefzana z miłością niepo: 
rzżą- 


f(zego ni€ iett, tylko freier Qyczyzny” 
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tządną wiafnego intereffu. Podobnaż 
to, azeby bez fzczerey miłości Qyczy- 
zny mogła fie utrzymać między fey- 
muiącemi zobopolna miłość, y fpołe- 
czne używanie mądrości od BoGA da- 
ney ku Dobru po!politemu? żadną miae 
rą być tó mie może. 

Davmy bowiem, żeby kto w publi- 
cznecy funkcyi do Sgymu fkierowancy 
miał prywatnego intereffu fwołego nie 

gadzaiącego fię z publicznym fzukać y 
patrzyć; bądźby ten'interes zależał na 
przekupnie, bądź na obietnicy , bądź na 
łafce, bądź na niniemaney za przefzłe 
Dobrodzieyftwa wdzięczności, bądź na 
względzie przyiacielfkim , bądź na pro- 
źżbach  obowięzuiącyc ks fpokrewnio- 
ny-h, fkolli gowa inych nions takowa ie» 
go intencya czyliż nie rozerwie zobo * 
polney miłości? Jeżeli, iako mówi świę- 
ty Chryzoftom: gdy fię iedno dóbro 
prywatne od drugiego prywatnego od- 
dziela , ftygnie miłość zobopólna , o- 
wfzem częftokroć cale fię dzielą y roz- 
tywalą ferca : meum € tuum, fr pre il 
lud verbum, innumera gignens bella, S. 
Ee 4 Chry- 
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Ciryfofi. fermone 3. de $, Philogo. Jak fig 
nie maias dzielić ferca? jak fię nie ma 
rwać związek wzaiemney Braterfkiey 
milości? gdy prywatny interes z publi- 
cznym, fzczegulne dobro z pofpolitym 
w działy. nieiakie wchodzi. z wielką 
krzywdą pofpolitego Dobra; y Ziazd 
ów. kofztowny ,-potrzebny, nie litości= 
wie y zuchwale targa? Wiecie zkliag 
Machabeyfkich, iak bolefne roftargnie- 
nie, fak krwawe rozerwanie między J= 
zraelem uczynili ow Szymon y lazon 
filii iniqui; gdy fiebie famych, (uż opes EJ 
honores confequereńtur, Cornel. a Lapid.in 
Cap.'1, Lib. 1. Mach, ver. 12. ) w zgubie 
Qyczyzny fzukali, gdy iftnie iafzczurce 
plemię przez Śmierć Matki rodzić fię 
Chcieli. _ Wiecie zdomowych Dzieiow, 
kiedy pierwfzy raz Pofeł przekupiony 
( udyż nigdy przedtym to złe nie działo 
fis) za panowania JANA KAZIMIE= 
RZA Seym walny zatamował y zerwał. 
Zdziwila fię na ten złośliwy poftępek 
tala Rzecz = Pofpolita, a wfzy(cy na Sey= 
mie przytomni, miłość, którą kniemu 
mieli , w fprawiedliwą zapalczywość ; 
fer- 


fe rd 


niw 


zgi 
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ferdeczną Życzliwość w iawną zamie* 
niwizy nieprzyiaźń, wołać „poczęli: 
zgiń? przepadniy! Otoż Dobra prywa* 
tnego w publicznym fzukanego nie» 
fzczęśliwy fkutek!  Otoż fkutek intens 
cyi: nie porządną włafnego dobra miło- 
ścią fkażoney : (a) 

Takowa intencya czyliż iefzcze nie 
cozerwie iedno-ci rozumu ? Wfzakże 
jedność rozumienia być nie może, gdzie 
jedność ferca ginie, iako fię wyżey rze- 
kio: A do tezo takowy człowiek, acz* 
by mu fię ukazowało światło zdro» 
wey.rady ku Dobru pofpolitemu , nie 
póydzie za nim, pogardzi nim, zdepce 
go; ale tam lię raczey obróci, dokąd go 
ślepym popędem fwoy interes, dokąd 
wiedzie paflya, y iuż fianie fię rozumów 
tozdwoienie ; iedrie rozumy za światiem 
mądrości Bofkiey, drugie za namiętno> 
ścią 


(a) Sub Joanne Cafimiro jus cóntradicendi in u* 
num transferri czepit An: 1652. Nuntio Śze. Co+ 
mitia rumpente, quod novum & infolitum fuif= 
fe hinc: patet,quia Ordines contradicentem di- 
ris devoverunt, ut periret, precati Kochows 
Clim. 1. p. 313. & Lengnich. juris publ. Tom, % 
Cap: 9. $ 45 
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Ścią dążyć będą. A zatym czyliż n'e 
ma upaść Dobro pofpol te, gdy te dwa 
filary iego, te dwie fundamentalne je- 
dności tego , na których ię” iedynie 
wdpiera, upadala? Przeciwnym fpofo* 
bem, gdy wfzyfcy prawdziwą miłość 
QOyczyzny , fzczerą łntencyą fłu'enia 
Dobru pofpolitemu będą mieli, ta miło:ć 
fkutecznie iprawi, aby wfzyfcy wzaies 
mnie fię dla Oyczyzny kochali. (r) Ta 
Intencya dokaże, aby iedno'dla Oyczy* 
źny rozumieli: Milość bowiem Ova 
czyzny;, ieft na podobieńlitwo miłosci 
Bofkiey, która, ieżeli prawdziwie ie. 
dńoczy człowieka z Bogiem, tym fa 

mym 


(a) ŚStatowojfki w Roździale m fol. t26 
4 Reform. obyczaiów Polfkich pifze: Piotr Zb + 
rówfki Woiewoda Sandomierlki pod czas łn- 
terregnum przyftąpiwizy publicznie do Firleia 
Marfzałka Koronnego y Woiew ody Krakow 3 
rzekł: Mci Panie Marfzałku: Ty wiefz, co m g- 
dzy nami; ieżeliś baczny, odłóż nieprzyiażń 
prywatną na czas, iż dr fummrń A um ag Jah 
Radźmy teraz o Dobry m Rzeczy - Pofpolitey , 
potym, „będzieli wola, do ni jeprzyi aźni wrócien y 
fię. Świadczy Autho r, iż: odtąd ftali lie wiele 
kiemi przyiaciotmi. Boro Civi charior Patria, 
gham ipfe fibi. Czar Alexis Pirus: in Ceniur, 
Eiogior. Peruj, 
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mym iednoczy go-z bliźniemi. Dla te- 
go na wielkim zdaniu ftatyfty Greckie- 
go y Xiążęcia wfzyftkich Mówców De- 
moltenefa koniecznie przefłać trzeba:qud 
magis fet private torum, qui publicas fun- 
tur, eò magis Rempu- 
mum eù; €? profeśto, ut 
jor quàm privati ento* 


Fiones habent, augen 


bličam minui, 


utilitatis public ma 
( -sał4- TT T 1. A] M $ | 

lumenti ratio habeatur ; fingulare omnibus 
propófitum. Nicola. Bellus 


J 


bonis debet € 
Tom: Is Folitic: 

A ieżeli tak ieft potrżebna dó Seymu 
walnego intencya fzczera ffużenia Do- 
bru pofpolitemu, coż fufźnieyfzego, by- 
ény o nię profili Paña Boca, aby wfzy- 
fcy Seym fkładaiacy Polacy tę fzczerość 
maiąc, farali fię o Dobro pofpolite, a= 
by Qyczyznę upadaiącą dźwigali, mdle- 
iącą rzeźwili, umieraiącą ( naprawą do- 
brego porządku, ktòry ieft anima rerum) 
óżywiali, Wołamy więc do ciebie Je- 
zv Zbawicielu! któryś przyfzedł na świat 
z intencyą miłofną narodu ludzkiego, 
tak fzczerą , żeś fię wyzuł ze w fzyftkie- 
go Dobra twoiego; Bóftwo twoje zda* 
łeś fię w fobie wynifzczyć; honor, flar 
wę; 
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wę, zdrowie, życie tojyłeś dla Dobra 
pofpolitego. Profiemy cię przez tę naya 
świętfzą intencyą ftarania fię około zba- 
wienia nafzego, day Polakom na Seym 
zgromadzonym, aby interefami prywa. 
tnemi pogardziwfzy, iedynie Dobro po» 
. fpolite przedfięwzięli. - Nec paoi dm eo> 
rum que pofidebat, aliquid fuum efe dicta 
bat, fed erant illis: ońimia communia. 

Jużem zdaru Pana moiego Je7ula 
Chryftufa do br zegu przybił, iuż okaza» 
łem trzy iedności. trzy związki: rozumu, 
ferca, intencyi Pclfkiey, które, ieżeli w 
ninieyfzym Seymie znay dówać fię będa, 
Seym zapewne zerwanym nie będzie: 
wedlug literalnie w ziętego wyroku Pi- 
fma S. triplex funiculns dificilè rumpitur 
Eccl: 4, Nie mi nie zoftaie , tylko, abym, 
nim ztego mieyfca powagą wafzą Okra. 
fzonego znidę, iefzcze raz Panu nafze» 
mu JEzufowi Chryftufowi, utsionemu 
w Nayświętfzym SEKRAMENCIE interes 
Seymu walnego, z wylanym przed obli. 
czem iego fercem moim polecił. Je. 
zu! móy Panie miłościwy lia ze wfzech 
miar nayniegodniey lzy, flangwfzv przed 

Tro- 
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Tronem miłotierdzta twotego , przekia* 
dam ci 2 żalem nędzę y niebe= 
fpi fatki fiafzey Oyczyżty: a 
zsłębokości ferca wołaiąc, profzę cię, 
byś zmiłowanie twoie nad nią uczynił. 
Oro Święty pnie w niey górę 
mądrość ziemika, bydlęca, diabelika , 
Religia (kazenie bierze herętyckie po~ 
wftaią zbory, a twoie w ruinę idą Ko- 
ścioły; możni fortun Zi fwoie marnuią, a 
co ich przodkowie na chwałę tobie y 
Kapłanóm twoim dali, tego oni zazdro- 
fzczą , y. prawie odebrać ufitułą. Wòl 
ności złedeft bardzo używanie, używa= 
nie bydlęce, wolność ieft na fprofności, 
niewl RYSY ys „przec iwko temu; co mówi 
Paweł ad Gal. 5. nè libertatem in occafio= 
wem detis carnis. Wolność ‘ślepa~ bez 
względu na Boca, czyniąca ludzie całe 
z nyślnemi, n'e poymuiącemi tego, co 
iet Bofkiego , Duchownego: Homo anis 
malis non percipit ca, que fpiritós funt, T. 
adi Corint. 2. Panuie iefzcze diahelka 
pycha, chytrość, upór, zkąd iak wiele 
złego idzie, kto nie widzi? Oto Swięe 
éy Panie ! miłości zobopólney nie mafż, 
aas 


wielką, 


czeńftwo A 


e 
ICC 
i 
ię 


wzieł a 
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zawaśnienia dawne, iawne niezgody, za- 
cięte , wzajem wfzelakich złości wyrzą* 
dl dzania. Oto’ Swięty. Panie ! miłości 
Id fzczerey Qyczyzny wina rady nie 
malz; bo acz fą obradne ziazdy, a na 

WNN nich gruntownie ułożone mowy okra- 
fzone pięknemi flowy; wfzakże tak fię 

dzieie wfzyftko, tak na wyprawie teas 

tralney, gdy fig wfzyltko na famych ffos 

wiech kóńczy.  Tenielt itan, móy Jez 

zu! Qyczyzny nafzey; a czyż może być 
opłakańfzy? Być zaite nie może, to boe 

wiem wfzyftko ieft wnim, y nadobficie 

ieft, co: ruinę wnofi, y co na karę ruie 

Hi ny zarabia. >> mecz zapewne zginie; 
| zapewne- umrze Matka nafza, ieżeli ty 
| Jezu Zbawicieiu mie zlituiefz fię, mie 
zmiłuiefz fię nad nią, ieżeli ty nie Zarae 

tuiefz ibo nafze uftały pomoce, aiedy- 

na iuż w tobie nadzieia,  Profzę cię 

«więc © Swięty Panie! profzę cię przez 

ciebie famego-w Nayświętfzym utatone= 

go SAKRAMENCIE, racz fię zmiłowąć, a 

któryś 'w Ewangelii tworey przepowie» 

| dział: Regnum divifum contra fe defolabitury 
Mattis r% Kaolefiwo iedności nie mae 

iące 
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Ma dzień Stymowy 463 
[Sace zzin e; ku na prawie tego niefzczę* 
[śl wego ftanu day m:lofiernie Seymo= 
| wi nnieyfzemu przerzeczoną troiaką ie= 
|dność: rorumu, ferca, inteńcyi fzcze- 
tey, Gdy ia bowiem ciebie Jezu móy 
|utaionego w SAKRAMENCIE uważam , 
troiakie złączenie w tobie wyzmaię, te= 
| dno złączenie, które Bóftwo twoie z nas 
{tug ludzką Rim y to nazywa fię ue 
nio: hypofiatica; drugie złączenie, które 
Daze twoię laczy z ciałem twoim, y 
to nazywa fię, unio efftntialis; ‘trzecie 
złączenie, które cię okrywa, y łączy 
|z przypadkami Sakramentalnemi , y to 
| |niazywa fię, unio-accidtntalis. Ototmòy 
| Zbawicielu, 'przeasto troiakie złączenie 
«w SAKRAMENCIE przytomne, profzę cię, 
day Polakom Seymuiącym troiaką ie- 
<dność ku poparetu Dobra pofpolitego. 
Przez ziednoczenie hypoftatyczne, któ- 
rym Mądrość Bofka -z naturą ludzką ro= 
zumną iednoczy fię „profzę cię, day Po- 
lakom "feymuiącym iedność rozumu. 
| Przez złączenie iftotne, którym Dufza 
twoia iednoczy fię z ciałem y ifercem 
twoim nayświę tfzym, ;profzę cię, day 
Polas 
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Polakom 'feymuiącym iedność  ferca, 
Przez złączenie przypadkowe Sakra * 
mentalne, które ciało y Krew twoię 
pod przypadkami chleba utrzymuje, a 
ty przecudownie całego fiebie w. ieden 
punkt zebrawfzy, pod ofobamł chleba y 
wina mieścifz, abyś fię ftał milofnym 
całego narodu twego pokarmem; profzę 
cię, day Polakom feymuiącym iedność 
fzczerey intencyi flużenia Dobru po- 
fpolitemu narodu (wego. O Jezu mòy! 
dic verbó, rzekniy fłowem, a ftanie fię 
w Seymie tą trolaka iedność; rzekniy 
fiowem, a fprawdzą fię lowa: Multitu- 
dinis cor unum, anima una, © omnia illis 
€OMMUNIA. Amen. 


A 


Ego Dominus docens te utilia, 
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XIN 
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Pobudzaiące do Modlitwy, na uprofzes 
nie arerin wegg Powodzenia Seymowi 
walaema w Warfzawie w Roku 1754. 
dnia 30. Ani Miane .w Kościele 
Katedralnym <:Krakow(kim .pod cząs 
folenney Wotywy przedfeymowey. 


„gubernans te in 
via, qud ambulass ntinam atten dies ad mandas 


4a "mea. Jfaie 48. 


Ja Pan ;BO G twoy, który cię,uczę „pożyte» 
cznych rzeczy, y fprawuię cię na drodze, kto- 
rą idzielz, abyś był pilen przy kazań moich 


à Zifiay „według „porządku prawnego, 
według czafu zdawna radom pus 
fug ocze» 

fwoiego 


blicznym nąznaczónego, wed 
kiwania .upragnioney dobra 


;,Qyczyzny, według woli Pana nafzego 


Miłościwego AUGUSTA -TRZECIE- 
GO, fzczęśliwie, (;boday ,naydlużev ) 
Panuiącego , :Seym «Wielki Koronny 
Ff w War- 
X. Balfama przygodne Tom V44 
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w Warfzawie poczyna fię. Jaśnie O- 
świecone Xią/e Palterz nafz Dubry, y 
Tronu Polfkiego Baranek , uważaiąc 
przefzłe, widząc ninieyfze okoliczności, 
przeniksiąc przyfzle, dobra pofpolitego 
tyczące Konf:quencye, y zawifość ich 
od tęgo $eymu, polłanowił ogłofzo- 
nym Procefiem, ażeby trzydzieftego dnia 
Września w Kościele Katedralnym Kre- 
kowfkim Solenna o Duchu Przenayświę: 
dzym Wotywa odprawiona była, y po 
wfzyfikich Diecezyi (woiey Kościołach 
przez fześć tygodni, w Niedziele y Świę- 
ta uroczyłie, ku uprofzeniu fzczęśhwe- 
go powodzeała $Seymowi temu, opila- 
nym obrządkiem dzialy fię Supplikacye. 
Jaśnie Wielmożna Navprzewielebniey= 
fza Kapituła Krakowfka „ w Koronach 
fwoich do Infuł urodzona; niedoftate- 
«<znaść móiję łafką (worą wfpomagaiąc: 
non ego Jed gratia micum; I. ad Cor. 15. 
rozkazała mi: abym przytomnego w 
Krakowie, a na to mieyfi e -zgrom adzo- 
nego Słuchacza,.do-gorącey modlitwy,, 
y innych dobrych uczynków pobudził, 
ma koniec w Proceflie Palierfkm wy- 
zazO* 
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rażony; to ieft: ię, za darem Boga la, 
fkawegó, Seymi zaczynaiący fię dzi- 
fiay, pożądanego dofzedł końca. jas 
kże ia ten urząd, do którego dafka- 
wie wezwan ieften, wykonam? Ani 
mogę lepfzych, ani chcę infzych za- 
żyć pobudek do przedfięwzięcia mos 
iego, tylko tych, których fam Pan 
BOG, zachęcniąc lud fwóy wybrany, 
aby figę w Sebil ieczeńftwie niewo» 
H Babylonńfkiey zoftaiąc, przez pokutę 
y modlitwę do niego uciekał; zażył, A 
te wfzyftkie w założonych fą wyrażone 
ftówach : Ego Dominus docens te utilia, 
gubernans te in via, gud ambulas; utinam 
attendiffes ad mandata mea. 

Mówił BOG do Jzriela: czegoż fię 
błąkafz? y gdyby łódź między przeci- 
wnemi falami, y na tę y na owę p 
niebefpiecznie koty(zefz? o-€o ci idzie? 
pragniefz pożytków powfzechnych? to 
ieft dobra pofpolitego? uciekniy tiẹ do 


| mnie, ia ieftem Panem nauczaiącym y 


opatruigcym dobro twoie, Ego Dominus 
docens te utilia.  Jefteś ludem wolnym, 
wybranym, niewolniczego arzma nie 
Ff a cięr< 
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cierpiący Pragniefz, aby cie kto'w 
drodze fwobodney kierował y rządził? 
uciekniy fię do mnie, nikt tey drogi nie 
świadom. Ja WIG ią dobrze, yw niey 
bez omyłki prowad lzić cię mogę: -Ego 
gubernańs te inviaygua ambi ilas. Wiens 
wieni ludu mòy.,zesprzy-tey fwobodzie 
bardzo wiele -wybkroczyłeś. niewola cię 
Babilońfka <za to czeka; ale -nie rófpaż 

czay , uciekniy fig. domnie „ ia ciebie 


z niefzczęścia wybawić mogę, byłeś lię 
na potym poprawil , utinam sattendi(fes 
ad. mandata mea. - ZFrzy tedy fą: pobudki, 
zed RY y 4 h 

któremi: Bög-lud Ízraelfki zachęca, aby 
fię <z.płaczem y „modlitwą ve ekali..do 
Dobro +pofpolite, trudność:rzą= 


niego: 
dzenia -ludu « fwobodnego, <y grzechy 
przy tey fwobodzie od Jzraęlapopet= 
nione. Tych ..a:nie infzych pobudek 
zażyię do zachęcenia Chrześcian *Po'a* 
kow przytomnych w Krakowie, y- na 
to mieyfce zgromadzonych, aby fię u- 
ciekali doB )GA upige gorąca modlitwę; 
pofły, iałmułny, y inne pobożne Ucz ne 
ki, żebrząc od niego Błogoflawieńftwą 
ma (zczęśliwe Seymu powodzenie; por 
nie- 


Na '469 
nieważ w Seymach Koronnych y dobro 
pofpolite, y a 


Na 
dzien Seymowy 


'obliwfze narodu wolnego 
cwiczenie fig, y z wolności urodzone 
nie małe grzechy ukazuią fię. Profzę 
o chętne ucho y pilną uwagę, podział 
naftępuiącey czynię: mowy. 

Jnteres publiczny w Sey mie Wielkim, 
pierwfza część Kazania y. pobudka da 
modlitwy ; ego Dominus docens te utilia, 

Jnteres publiczny Narodu wolnego; 
druga część Kazania y pobudka do me» 
gabernans te imuia, quå ambue 


dlitwy;ego q 


las. 

Jnteres publiczny Narodu: wolnego, 
częftokroć wykraczaiącego 
przeciwko Bofkim prawom, AZ 
część Kazania y pobudka « do modlitwy 
utinam attendi(jes ad mandata mea, Ad 
Majorem DEL Gloriam. 


w olmośc ią 


CZĘSC PIERWSZA. 


QfEyvm (Wielki Koroany dzifiay w 

Warfzawie potzynagey fię, nazwa: 
fem Ioterefem walnym publiczny m. Jak 
bowiem ten interes, który dobra fzczes 


SĘ gulne- 
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gulnego tycze, teft interelem prywa: 
inyin, tak ponieważ od Seymu Wiel- 
kiego dobro pofpolite całey Polfki za- 
wilo, y być y nazywać fię ma interes 
fem publicznym. Politia Chrześciańfka 
na kuę: gach Krolewfkich zafadzona na* 
te że dobro powfzechńe wfzyftkim 
Kidlétw om y Rzeczompofpol itym wia: 
ściwe, hależy na tych fześciu rzeczach: 
na Religii prawdziwey, na prawie fpra- 
wie liwym ; na radzłe zdrowey , na 
Żołnierzu HG 4 na Skarbie boga: 
rodzie zaflug y karze wys 
h choć iedney z tych rze- 
może fię mówić: że 


tym, na na 
fiępków: 


> i e i 
ieft iftota dobra pofpolitego , bo niema 


wołey; a: bonum ex integra caue 


fa,móowi Arif 00 Jak ma być dobra 
po/pohte bez Religii prawey 2? Jpra tié- 
dliwość (K je zanowaniem Bo- 
GA ) wysfi naród, naucza Salomon , 
Prov. r4. Apoitol Kroleftwom WY das 
Ì obronę, loricari fidei, r. Th Jal: 5. Pań 


Bóg funduiąc fobie 'Króleftwo w lzrae* 
lu od Kapłanow poczyna, im rządy od: 
daiąc: Moyfes © Aaron in Sacerdotibus ejus; 


Pat. 
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Pfal; 98. Bay wfzyfcy Krolowie dobrzy 
poczynali zawzte od Religii. Salomon po“ 
czątki Króleftwa (woiego budowaniem 
Kościoła poświęcił. Jozafat, Ezechiafz, 
Jozyatz, Joas pierwfze oko na Relłgią 
mieli. Religia fortun Izraela, gdy fig 
dórocznie pewnych czafow z całego 


Kroleitwa do Kościoła: fchodzili, domy 
bez ftroża zoftławuiąc, ftfzegła. Here- 


zye w Kroleltwach rozdzielenie czynią. 
Co fig bardzo iaśnie pokazało z owego 
fzatańikiego domyfiu Jeroboama, 3. Reg. 
12. który maige część Kroleftwa cudze- 
go, na iey bezprawne zatrzymanie u7 
myślił inną wiarę y odfzczepieńltwo 
między ludem Bożym fzczępić. Pokaza* 
ło lię iefzcze tych oftatnich wiekow, ia: 
kie ruiny Kalwiń(ka w Francyi, takie bun- 
ty poddanych przeciwko Panom Lu- 
ter(ka w Niemczech, herezye poczynity. 
( P. Pofzakomwjki. ) A iako herezye Kró- 
leftwa ruinurą, tak prawdziwa Religi 

Króleftwa utwierdza, Beata gens, cujus a 
Dominus Deus ejus, Pfal. 32. Ani mówcie: 
Kroleftwa pogańfkie , heretyckie, acz 
dobrey nie maig religii, ielnak pię knię 
Ft4 kwi- 
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Hi kwita.. Odpowiadam z Auguftynem: 
Hi $ kie Kròletwa podobn © fa do ;czło- 

vieka w malignie leżącego , gdy fig zda- 
je naymocnieyfzy, wten czas naybar- 
dziey niebefnieczny. Bo albo kwitną 
na ukaranie Chrześcian: y, że Bóg ieft 
| mi'ofierny, przeftanie karać, a one prze= 
| fłańą kwitnąć; albo kwitną dla tego: że 
i ich Bóg ziemfkim fzczęściem kwituie 
M z nieba, według owego wyroku: Hrrepe- 
NIMI funt. mercedem fuam , Math.ó, , Y itż 
w nich poczyna e gangrena wieczna, to 
iet- ogień piekielny. Przeto do tey 
rzeczy bardzo dobrze wfpomniony Do- 
ktor owe Pfalmiity przyftofował flowa: 


Noli emulart ineo, qui profperatur, quomia, 
qui malignantur, exterminabuntur; | fufiinene 
tes autem Dominum, hareditabunt terram s 


Pjal: ó: 
| Jak ma b; ć dobro popole bez pra- 
HA wa fprawiedliwego? be Prawa nie noże 


| być ludzi fenfatow: Homo fenfatus credit 

| i! legi, Kccli: 33: Bez prawa ra dr A 

l ktotnie; niefpafki, zwłafzcza, gdzie za= 
| chodzi: meum t tuum, frigidim illud verbum; 


5. Gryf Bez piia ani fądu, ani Try- 
buna< 
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bunału; a ieżeli fzczegulne widzi mi fię, 
fkażone namiętnością praw iąla knować 
będzie ? Piłatowfka (prawa; tradidit eum 
jolüntati. Lyc 22. Przeto Eog Kròlon 
Jzraėłíkiin ftatuta czyli ufławy , które 
jm podał; dziennie y nocnie czy tać ka- 
zał; Deut. 17. bo Kroleftwo bez prawa y 
iego wiadomości;iedno co Korona bez 


A 


$ 4 . 7 * 
głowy ;a glowa bez oczü; mowię, Kro- 


leftwo beż prawa fprawiedliwego: Pra- 


G 


zo bowiem niefprawiedliwe górfze od 
ćyranna. Tyranha Śmiercią fię pozbyć, 
a prawo złe nie umiera, zawfze śmia* 

łość grzefzenia czyniąc. 
jak ma być dobro po'polite bez zdro- 
wey rady?  Jeft pytanie u politykow: 
Caufin. iń lib. Reg: co jeft lepfzego, czyli 
Król zły z dobrą radą? czyli Król dobry 
z złą tadą? Odpowiadaią :lepfzy Król 
zły zdobrą radą, niżeli dobry z złą radą. 
Bo zła rada dobrego zep (bie, a dobra złe- 
go naprawić może. Niefzczęśliwie pa“ 
nował Saul; ( r. Reg.22. ) bo mu zła rada 
na prześlądowanie Kaplanow 5 
niefzczęśliwie Salomon; 3. Reg: H: bo 
mu zła rada Balwochwalikich niewialt 
na 
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na budowanie pogar 
niefzczęśliwie Roboam, (3. Reg. 12. ) bo 
mu zła rada płochych Miokofow na u- 
cięmiężenie podd anych ; niefzczęśliwie 
achomair Reg. 22. ) bo mu żla rada 
matki iego na rozmaite złe panowanie 
zeplowała, Pan Bóg nafz, iak widział 
Michea(z fyn Jemlego, fiedząc w Maite 
ftacie, naradzai fię z Aniołami. A naco 
Bocu rady? Quis confiliarius ejvs? Ifuæ 40 
Nie żeby rady potrzebowal, lecz aby 
pokazał Monarchom, że dobro Krolefiw 
ich, bez zdrowey rady obeyść fię nie 
może. Jak ma być iefzcze dobro pofpo» 
lite bez mocnego zolnierza? Olfłatnia na 
Kroleitwo kara, gdy mu Bog walecznych 
odbiera mężow. Tak chcąc ukarać 
Jzraela, pogroził przez Proroka: Odbie* 
rze Jerozolimie y Judzie męża mocnego, 
walecznego y woiownika, Auferet valia 
dum & bellatorem, lfai. 3. Kroleftwa fą 
przez podob.eń'two ciałem, a iako cialo, 
gdy afl wfzyftkich opadnie, nędzne ieft, 
gniie, y zgonu czeka, tak rzeczy pofpo- 
lite, gdy do tego przyidą, że żadney {le 
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ły zżolnierza nie maią, nędzne fą y po- 
dobno nie długo pożyią. 

jak moze być dobro pofpolite bez 
fkarbu bogatego > Jeden polityk (karb 
Króleftwa przyrównywa do foli; bo iak 
bez foli żadna potrawa obeyść fię nie 


t 


może, Numquid comedi poterit infulfum ? 
mówi Job; tak fkarb do wlzyftkiego 
potrzebny. On Kościoły Religii budu- 
je, prawu pomaga, aby wykonanie mia- 
ło, Konliarzow utrzymuie, żołnierza 
na woynę wyprawuie; bez niego acz 
naylepfze zamyfty fkutku nie maią. Co 
forteca zołnierzowi, to fkarb Króleftwu. 
Subjfłantia efi urbs fortitudinis, Prov. 10: 
Jak wrefzcie może być dobro pofpoli= 
te bez kary wyftępkow y nadgrody Za- 
fiug? Mowi Bog Num. 36. Ten, który 
fie krwią zmazal, umierać ma; a tak domy 
mafze oczy/zczone będą, y miefzkać między 
mami będę. Otoż całość domow zawi* 
fa od wykonania fprawiedliwości. Au: 
guftyn zaś fądzi: rozbóy nie Króleftwo ; 
gdzie. złych nie karzą. Gdy fię prze= 
rwie grobla, nieutrzymanym popędem 
lunie woda. Zbrodni wfzelkich groblą 
kara; 
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kara; gdy tey nie mafz, nieprawość iak 
woda, niezmiernym potopem wfzyfłko 
zalewa. A iak wyfiępkom kara, tak 
zafludze potrzebna nadgroda; bo ona 
ieft ifkierką, zktórey fię ognie tryuim= 
falne wzniecaią ; ieft piórem dobrze u- 
fpofobionym, którym ciekawe Subjelia 
w każdey fztuce chwałebnie fię popis 
19. Dla tego to za arida Kròletwo 
Jzraela ślicznie kwitnęło, bó mówi Pis 
fmo 2. Reg. s. Propofutrat David præ- 
mium, qui percu(i] ty umiał zachęcać do 
tryumfow. Y teraz wiele Kroleftw 
kwitnie, bo wnich zafługa ; żadna fztu» 
ka nie ieft bez nadgrody. Jm ią bar- 
dżiey fzacuią, tymi obficiey nadgradzaią, 
propójuerat premium. 

Na tym, ña tym dobra pofpolitego 
powfzechnie wziętego iftota tialdZy na 
Religii prawey, prawie fprawiedliwym, 
fadzie zdrowey. żołnierzu mocnym, 
fkarbie bogatym , nadgrodzie zafług a 
karze wyftępkow. Szczęśliwe Króle» 
ftw, które tó ma wfzyfiko nierozdzie* 
Inie! fzczęśliwy Krół, który w takim 
Królefiwie panuie! Religiawfzyfikie za 
iobą 


«we takie „Królel 
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foba prowadzicnoty, mianowicie zgodę 
y Chrześciańfkie dzatek wychowanie. 
Prawo y /prawiedliwośŚć wfzyttkie -wy- 
korzenia: zbrodnie. Oinierz od .nieprzy* 
faciela broni, Rada, (karb y. nądgroda po* 
myślność wizęlk: pomnaża. Szczęśli* 
twa, fzczęśliwe w,nich 


Profzętzto dobr? pofpolite całkowi- 
cie wzięte "w Króleftwie nafzym :Pol- 


(kim .0d.czego zawiśio? Każdy, 4€7.p0* 
wierzehowną tylko fana Rzeczypofpo- 
litey Palfkiey „wię jomość maiący, przy- 
znać -muli: że,cała:tego dobra-pofpoli- 
tego Polikiego -iftota zawifia iedynie 
od Seymow wiżikich .Koronnych. Sey- 
my wielkie pierwizy wzgląd pa Religią 
świętą mala; ane Aryanow Z Pelfki wy- 
pofażyły , diflydęntow z Krzefeł wytrą” 
ciły,  Kościołom pofieffye, dochody. > 
dziehęciny, także nne duchowne dobra 
obwarowały. Seymy wiele 
nuig, które= 


utwierdziły, 
kie. konftytucye y prawą k 

miby. fię Trybunały , Grody, Sądy, U? 
gody młarkowąć, y'na zawfze rzadzi 
mogły. Seymy wielkie do tego iedys 
RAS 
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nie końca dąża, ażeby zgromadzony Se- 
nat z naywybornieyfzych Panow, wy- 
borne rady ku zachowaniu y pemnože» 
niu dobra, pofpolitego na; AE 
dawał. Od Seymow wi el ich zawifło 
pomnożenie fil Rzeczypofpolitey, to ieft, 
iak mówicie: Aukcya w oyfka y żołnie- 
rza. Od Seymow należy dyfpozycya 
okolo frebrnych kopalni, ftanowienie, 
robienie, fzacunek pieniędzy, AR ER, 
fprawiedliwe „a nie pomału fkarb Koa 
ronny pomnażaiące. Na Seymach wiel. 
kich zafiugi względem Qyczyzny poło- 
żone wfpaniałym nadgradzaią honorem; 
tu zawfze Hetmańfkie Buławy wale- 
cznemu fercu, tu pofpolicie wyfokie 
Krzefia naypowaznieyfzym obradom, 
tu przednieyfze Minifteria doświadczo- 
ney więrności ofiaruią. Maią Seymy 
wielkie y fądy fwoie; na których blu- 
Zniercow Religii Katolickiey .pifmemii 


fiowemli' dowiedzionym , z fortuny y 


Życia wyzuwały, znieważyciela y gwał- 
townika Maieftatu wygnaniem lub ina- 
czey gromiły, wyftępki ciężfże według 
proporcyi winy, ku poprawie wykra= 
cza 


am W ag "A 
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czałących , ku przeftrodze dobrych ka- 
rały. Zgoła cała ogółem, iako też w 
fzczegulnych częściach fwoich wzięta 
itota dobra pofpol tego Polfkiego zawi- 
ffa od Seęymów wielkich. Seymy. fa to 
filarami, Krołeftwo Polfkie mocno wfpie- 
rającem:; fą zrzódłami, z których wfzel- 
ka gn na 'caią Polfkę wypły= 
wą; fą ftórnikiem łódź nafzą do Ra 
nych Inful kieruiącym, żeby fię na fkal 
przeciwney nie rozbiła; fą oczyma śnie 
y złe przewidzaiącemi, do dobrego pro- 
wadzącemi, odwodzacemi od złego. O! 
iak więc niezmierna ieft nam zadana po- 
trzeba, abyśmy fię gorąco modlili, y in= 
ne dobre uczynki ika ali, błagaiąc 
Boca, aby raczył pobłogofławić dzifiay 
poczynaiącemu fię Seymowi ku fzczę= 
śliwemu powodzeniu iego! 

BOG nafz ief ftanowicielem Religii, 
dawcą prawa, wynalezcą zdrowey rady, 
utwierdziciełem cnych zołnierzow , pos 
mnożycielem (karbow, uwieńczycielem 
zafiug, pogromicielem zbrodni, y wyko- 
nywaczem fprawiedliwey nad Śmiało 
wykraczaiącemi "kary. Bez Boca Relie 


ga 
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gia nie praw zi wä, prawo nie (prawle= 
dliwe e, rada błędna, żołnierz boiaźliwy, 
fkarb nie loftateczny , kara okrucień- 
ftwem, nadgroda próżnością. Bez Bo- 
GA nic dobrego być nie może, ponieważ 
Bóg ieft.wfzyft<im dobrym, iak mowi S$. 
Francifzek AMfki: DEUS meus Ś omnią. 
Q iak więc Boca profić trzeba, aby ra* 
czył .pobłogoflawić Seymowi temu ku 
odprawie.y dokończeniu iego pożądane» 
mu! Mamy Religia prawdziwą, ale ta 
Religia pieudopolityą potaięmnie nad- 
werężona. /Mamy.prawa, ale.tych wie» 
ie zaniedbanych y pogardzony.ch, a bar» 
dzo „potrzebnych. «Mamy „rady , ale „te 
dobrem .ptywatnym zarążone; woyfko 
nomen habet quod vivat; ( Apoc. 3. ) (karb 
ubogi, zafiugi bez nadgrody, wyltepki 
bez ‘kary. Trzeba .profić ;Pana BOGA 
ażeby .przez.ten Sey m, « zego nie.dofłaie 
dobru -pofpolitemu, przydać, co fię fka- 
ziło naprawić, co złafki iego „ma fig 
dobrze „pomnążać raczył. 

Abi mówmy: nie, dóydzie,ten:Stym? będzie 
drugi. «O iak .wiele.przefzlo; bez żadne= 
go izczęśliwego ((kutku: iedne przy pos 
czą- 


b 
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ezątkach upadly, inne w pofrzodku zgłe 
nęły, inne woftatniey fześcioniedziel- 
ney godzinie nędznie fxonały. Dom 
nadwerężony na czas iaki może fłać, 
ale ieżeli długo nie będzie miał podpory, 
co raz bardziey nakłoni fię, w refzcie u- 
padnie. Jeżeli Seymy nie wefprą Kró- 
letwa ah iak nadwerężonego ! upadnie, 
Nie mówmy iefzcze: Polfka nieporzą- 
dkiem fłoi. Bo ia mówię: Arterya czylł 
puls nie regularny, raz biiący drugi raz 
przeftałący, wracalący fię na mieyfce 
fwoie, y znowu z niego uftępuiący , bli- 
ika śmierć znaczy. Ciefzą fię z tego 
nieporządku pofironne potencye, y Zaz- 
drofzcząć dobra nafzego, do zerwania 
Seymow, do obalenia filarow nafzych , 
do wyfufzenia zrzódet fzczęścia nafze- 
go, niefzczęśliwe w tym zamierzaiąc 
konfequencye, pomagaią. Nie mówmy 
iefzcze: miech tam dzisie fię na Seymie „co 
chce, byle nam dobrzt było. Bo dobro 
prywatne ftać nie może długo, gdy do- 
bro pofpolite upadnie. Jeżeli fzturmem 
woiennym zwali nieprzyiacieł okolis 
Gg czne 
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czne wały y mury Miafte 
fzyć fobie befpićczeńitw 
kamienice y domki? Nie ma 
fzcie: BOG fig zmiłule nad Poljk 
dopomoże Scymowi. Byc r 
trzeba o to £ 
o dobro pofpolit ycie 

fma S. czytaycie ; ) e e lud Bozy 


AK ld SRR ONA tooślenia 
0GA; TUZ Ola? cCatonalenia, 


'Or4co pre Ji 
> ? 


uciekał do | 


iuż ofisry zagrzefzne, iuż ofiary poko* 
jowe cżynił, iuż figę w domach modlił, 
duż do Kościoła gromadzi”, ne na god 


ne, ale na dżieaae y nocne bługanie y 


wołanie o miłofierdzie, per multas horas 


i 


clamaverunt ad DEUM, Judith. 7. 
znać, że w publicznych potrzebach ? 
chce być profzonym, aby ie opatrowal, 
Przyczyna cała tey wali Pana BOGA nas 
fzego iel ta, ktorą Kościół święty w Sup» 
plikacyach wyraża: ut fctat populus tuu? 
quia tu es Dominus DEUS nofier, aby 
wfzyfcy wiedzieli, że dobro pofpolite 
od Boca zawifło. 

Do ciebie więc Święty Panie wołamy, 
ktry w teltamencie krwie two:ey Reli- 
grą świętą poiłanowileś; przez którego 

Kre- 
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» |Krolowie kroluią, a Zakonodawce pra- 
as fwa ffanowią; który zrozumem y radą 

| Ducha przenayświęt(zego na ludzi ze- 
|y | ialeś, w którego moćy a nie wmnogo: 
to | ści fwoiey woyfko zwycięża; u Które= 
, | go w prawicy bogaćtwa y długość dni, 

| ktory każdemu oddaiefz według uczyn- 
y | kow iego! Pobłogoflaw milościwie Sey- 
a | mowi temu, aby fię on fzczęśliwie od- 
ja i| prawił ku więkfzey chwale twoiey, ku 
it, l pociefze Króla Jegomości, ku pożytko- 
» | wi catey Rzeczypefpolitey, y wfzyftkich 
iey. Stanow, bo ty fam iefteś Panie, któw 
| rynauczafz pożytkow pofpolitych, £go 
ne | Dominus docens te utilia. 


zł CZĘSC DRUGA 


| Oz rozumiecie Chrześcianie Polacy, 
iż, | ącz z tey przyczyny, że Seym. wiel 
by | ki ielt interefem publicznym , wielka 
lte | nam ieft zadana potrzeba, byśmy profili 
| Pana Boca o fzczęśliwy. poftępek y do: 
hy, | skończenie iego; ( uwierzyciefz mi ) ani 
lie | .labym fam koniecznie ufifował modlić 
ego | fig, ani was do konieczney a konieczney 
Gg £ mo- 
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| 

modlitwy zachęcał, gdyby ten feym, bę: i| prz 

dac interefem publicznym, nie byf inte- pei 
| 


tefem narodu wolnego; ale że ieft in- 
terefem narodu wolnego, to famo nową 
pobudką ma być, a iefzcze dzielnieyfzą 
od pierw(zey na ferca nafze, byśmy fi 
do BoGA uciekali, profząc 6 pomoc y 
plogoffawieńftwo na .fzczęśliwe powo» 
dzenie iego. Między narodem wolnym 
y narodem abfolutnym, to ielt wolności 
nie miiącym; dwoiaka (zczeguln'eyfzey 
uwagi godna ieft różnica.  Pierwfza je 
nad wólnemi narodami*ma ofobliwfze 
Bóg panowanie, fzczegulnieyfzym tytu= 
łem nazywa fię ich Panem, Królem; zaś 
nie ma fig tak Bóg względem Króleftw 
abfolutnych. Druga różnica: że publi- 
czne interefa narodow wolnych mnie 
"mogą bez ofobliwfzey, fzczegulnieyfzey 
taki Pana Boca, (którą nazywaią Teo- 
4ogowie : Specialem, bądź to, Że ona ieft 
iftotnie, bądź, że tylko powierzchownie, 


4 okoliczności nadprzyrodzona, ) zaś | pi 
interea abfolutne z pofpolitą, ordynaryłe | fu 
ną talką Pana Boca działane być mogą. | ny 


¥ ta dwojaka rożnica, ieit dwolaką nie | pz 
przes 
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|przekonaną przyczyną, dwolakim po- 
te- |pędem porywaiącym wole natze do te- 
i~ | so, abyśmy Żebrałi u Naywyżizego Ma” 
lieftaru błogofiawieńfiwa na Seym ni» 
| nieyfzy. 
lę| Ze nad wolnemi narodami BOG ma 
y | fzczegulnieyfze panowanie, y rad nazy- 
Fo. | wa fię ich Królem , Panem; widzieć to 
m | w rozd: 13. klgg Moyzelizowych, £Xx0= 
| dus nazwanych. Wyprowadziwfzy Pan 
ey | BOG z niewoli Egipfkiego Samo *rzą> 
| dzcy lud fwòy wybrany, chcąc z niego: 
ze | ułożyć Rzeczpofpolitą v olną, nie prze- 
tu. | Rawat na tym, że mu dał Moyżefza y I 
zaś | Aarona rządzcow , fam go we wfzyft= | 
twf kich drogach uftawicznie rządził y kie- Ji 
blief rował, iuż w kolumnie obłoczyfiey, iuż Hi 
Be | w kolumnie ogniftey , Dominus pracede* II 
| tey | bat eos in columna, nunquam defuit coe i 
[e0-| lunma. Exod, 13. Co uważaiąc iedem | 
iet] zOycow świętych mówi: apparet vindi= 
ie, | catam pop ulorum libertatem, non bum and 
niki providentid, fed celefiibis fufentari cos 
lummis; wolny naród fam fobie zofławio* 
„| ny rządzić fię nie potrafi, iezeli ROG 
| rządem (woim ofobliwiey wfpierać go y 
Gg3 utrzy = 
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utrzymować nie będzie. "A na drugim 
mieyfcu kolumnę przewodniczą, oblo- 
H fta; maiącą w fobie przytomnego Pa» 
1a, porównywa z Ciałem JEzufowym, 

DADA w fobie utaione Bóftwo. Tam- 

ta kolumna na wolność ziemi obieca- 
ney, obłok, Ciała Jezufowego na wol- 
ność Synow Bofkich prow adziły; tam- 
ta wolność od BOGA w kolumni ie, ta 
wolność od Boca w ludzkim ciele zá- 
wifły byty. Hier: fuper P fal. 99. 

Lepiey to felze ze poznać, czy taiąc 
rozdział ófmy kfiąg pierwlzy ch Krole- 
wfkich. Temuż narodowi wolnemu 
Izraela uprzykrzyła fię aqualitas, wołać 


poczęli na Se uela zrae- 

lu: Confitue nobis Ke AA 
EAN LS kę ZGK: ię PA. X PRE 

habent nes, poftanow na la, ta= 


i ; 
arody, to je 


kiego maią inne n 
r : $ y © f, 
rządzcę. Zmię efzał hę tym Śtariz 


związkiem Samuel, żelazn ym ich o 
go zamyfiu odwodzi prawem. 
fie napieracie ? famowładnego Krola: 
Wieciefz wy „co to famowładny? We- 
4mie Syny wafze, tollet’ filios, y którzy 
do wytokich godności rośli, uczynł 
wo- 


e; 
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woźnicami, fory flami, punet fuper CUTIUSą 
alze, nadobne dziewice, złotem 
kleynoty © krafzone,, obróci do ko- 
do“ kuchni. Alias fart focarias, 
o mu fię będzie podobalo, weźmie iak 
rollet vineas vefirass Ale daros 
a ślepoty fwoiey ani przeftralzony ae 
wyper'wadowany lud, woła na Sas 
| muela: Day nam Króla famowładzcęę 
Con(litue nobis Regem. Uftyfzy BOG to 
| ślepe namaganie fię, Y rozgniewany 
ay głolu ludu te: 


na, 


rzecze: Samuelu, ufiucl 
o, me objecerunt, ne regnem fuper: €07e 


c 
¢ 
Wiedz o tym, że Ont m NIE porzucaią s 


mhie za Pana znać niechcą, gdy fię Sa* 
| mo-rządzcy doporrinaią, Me abjecerunta 
| ne YveShEM. 

Protzę, uważyć to ffowo: ‘porzucili 
mnie.  Tymże to famym iud wolny 
Iuraelfki porzuca Bofkie nad fobą pano- 
wanie, że ię poddaie pod rząd Samo* 
rządzcy? tak ieft, tak iet. Nie przeczę 
ja temu, choway BOŻE, że bog bylby 
| y wten czas ludu l raelfkiego Panem, 
kiedyby on zofławał pod rządem Kroe 
low abfolntnych z przyczyny powfzee 

Gg 4 „ SEREY 


gectrunt me, ne regnem fuper eos. | 
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chney ; haypierwey: ile ieft Stwórcą 
wizelkiego ftworzenia, ieft wizyfikich 
rzeczy Panem, dziedzicem; potym że 
abfołutńi Królowie małą namieftniczą 
ód BoGa władzę do fptaw uńku y rzą- 
du śwłeckiego ; iako napomina Efezow 
Pawel prać 6. Bądźcie pofłufanemi Pa- 
nom tielefaym g boiażnią y że drzeniem s 
t proliości farta wafzego iako Chryflufowi; 
nie na oko tylko fiu żąc, niby ludziom fig 
podobaiąc ; lecz tako fłudzy Chryfiuj 46 
zymiąć wolą Bożą zchęci y z ferca, € D 
póty Paw et.) Nie i mowię tedy, cho= 
way Boże, ia! ikoby Pan Bog na d Lide 
kiaciikim poddaiącym fię pod władzę 
Samorządzcy całe - przeftał być-Panem, 
ale > mówię: iak tylko lu 
e 


7 GB 


2 


ko. DET być Panem iego z fzcze* 
gulnieyfzży przyczyny, to ieft: iuż 
miat takiego upodobania, 8 hę 
Królem i 10 


iego.po utracońey”wo 5 
iakieby miał pantiąc na ad wolnemi; aba. || 


Pytacie: iakiefz to ma! ofobliwfze 
zA t + A 
Bog ukochanie w panowaniu nad wols 
nym 
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nym narodem? odpowiadam: takie, ia- 
kie ma upodobanie în łibero arbitrio , to 
żeft wolności każdego człowieka. Wol. 
ność człowieka, „ieft fundamentem, a 
fak mówi Lyranus ; Koroną chwały 
nayprzednieyfzych włafności Bofkich. 
Niech «wolności w czlowieku nie bę- 
dzie; nie będzie tego, nad czymby fię 
miłofierdzie Bofkie litówało; nie będzie, 
coby mądrość Bofka wiadomością pod 
kondycyą dążącą rozporządzała ; nie 
będzie, czegoby dobroć Bofka milone- 
mi fpofobami doświadczała; nie będzie, 


1 


coby hoyność Bofka nadgradzała; nie. 


będzie , coby fprawiedliwość karata. 
Nayprzednieyfze tedy włafności Bofkie 
zoftaćby mufiały bez honoru y wiado: 
mości nafzey o fobie, gdyby ludzkiey 
nie było wolności. Otoż przyczyna; 
dla którey Bog wolnych narodów rad 
nazywa iię Panem; bo ma w nich upo- 
dobanie fwoie fzczegulnieyfze, Ma u~ 
podobanie , bo przez wolność narodu 
chwałę / nayprzednieyfżych  włafności 
fwoich oznaczyć y rozkrzewić może, 
czyniąc, miłofierdzie nad przeftępcami 
praw, 


ROE 


YVI 
Y x 
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praw, wolności nadanych, doświadcza» 
iac w'pofpolitości {fere życzliwych Re- 
ligü; (woiey, nad 
łożone zafługi 
karząc zle: używanie wolności; a co 
nayfzczegulnieyfza, mądrość fwoię pos 
kazuiąc w rządzeniu ofób wolnych w 
liczbie fwoiey niezmiernie pon'nożc= 
nych. Co ku lepfzemu przenikoaieniu 
w krótce-dokiadniey uważemy. 

A ieżeli tak ielis do kogoz o powo» 
dzenie Seymu wielkiego ninieytzega 
uciekać fię mamy, ieżeli nie do naywyż» 
fzego Pana wolności? Rozum pokazułez 
gdy ieft naprzykład interes tyczący Rev 
ligii Chrześciańfkicy , odnoliemy go da 
Papieża; czemu? bo on ieft głowa Ko» 
Ścioła. Gdy ieft interes tyczący Dye- 
cezyi, odnofiemy go do Bilkupa, alboli 
pełnomocnego w rzeczach duchownych 
namieftnika iego ; czemu ? bo Bifkup ieit 
głową Dyecezyi. Gdy ieft interes ty- 
czący wbyfka , odncfiemy go do Heta 
mana; czemu? bo on iet głową way» 
fka. * Toz mówić o irnvch podobnych. 
Ponieważ zaś Seym terażnieyfzy , iako 


y 


| 


radzaiac bez mufu po- 


(a doł poipolit 
u ogrir po:pOIĘENU „ 
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y każdy, ieit interefem narodu wolne- 
g0, a Bog fzczegulnieyfze ma panowa- 
nie nad wolnemi narody, rozum przy” 
rodzony ukazuie, Zé g0 trzeba odnofić 
do Boca, proiząc go już modlitwą, iuż 
jńnemi dobremi uczynkami o błogofła=" 
wieńitwo ku powodzeniu. 

Wfzakże , przyznam fię wam, ta 
przyczyna mnieyby u mnie ważyła , 
gdyby fię na tey drugiey wfpierać nie 
niala. Ata ien: że każdytinteres pu” 
liczny narodu wolnego fzczegulniey- 
fzey potrzebuie łafki Pana Boca do wy- 
konania (wego. W K róleftwach famo- 
władnych jedna tylko Królewfika wola 
odprawuie publiczne interefa ; tak chce, 
tak każe, tak być mufi, bo Samowła= 
dzca. W narodach wolnych do interefu 
publicznego nie dofyć na iedney woli, 
trzeba, żeby wfzyfcy, którzy Seym Ko- 
ronny iftotnie fktadaią, (a ieft ich wiel- 
ka mnogóść ) na iedno fię zgodzili, y 
jednego chcieli. Możefzli być to bez 
fzczegulnieyfzey taki Pana Boca? Py- 
ta Auguftyn: gdzie fię fzczegulniey* 
{za lafka Pana Boca pokazała, czy w tem 
CZa$ 
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czas, gdy Łazarza od śmierci wfkrzefiła? 
czy w ten czas, gdy Magdalenę do po- 


$5 
> 


kuty nawróciła? odpowiada: więkfzy 
ieit cud Magdaleny nawrócenie „a niżea 
li Łaźarza wfkrzefzenie, Ecce foror Lae 
zari melius ef fufcitata, Augufi: de Con. 
Mag. A Chryzoitom uwazaiąc te Ek- 
klezyaftyka fiowa: L/fyjzy mądre towa 
uieczyfły, y mie będzie mu fię podobało, 
mówi powizechnie: łacniey umarłego 
w(krzeiić, a niżeli nieczyftego do naslae 
dowania czyftości namówić; majus of 
miraculum, libidinofum cajtitati, quam mor- 
tuum vitæ. refituere. Przyczynę zaś te- 
go daią; bo Łazarza wfkrzefzenie od 
abfolutney Chryftufa woli ; zawifło, 
Chryftus chciał, aby Łazarż ożył, tak 
być mufiało; zaś nawrócenie Magdale- 
ny oftatecznie od woli Magdaleny zaa 
wiflo. Mogła Magdalena mówić: wol 
no mi, nie nawrócę fię ; a Chryfłus.mu- 
fialby mówić: Non po(fum te falvare jmb 
te. S. duguf. Ze tedy Chryfłus taką 
lalkę wynalazł, którą y wolności Ma- 
*gdaleńy nie fzkodził, y- fkutecznie na- 
wrócenie iey otrzymał; przeto, tę tafkę 
Augu- 
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j'OWną, a nawro- 


jk w fkrzefzenia. 


m wi 


ceniecu ie 


Profzę teraz .o pilne baczenie. Jedney 
wolney jelenie na dobre 
mufiało y cu- 


A 


dem ieft ciefz: iak cu- 
dowRey Boca potrzeba do 
Seymu koronnego, w którym tak wiele 
ludzi. wolnych feymuie? ludzi różnego 
humora, ludzi różnego zdania, różnego 
konfequencyi przenikania, łu iziròżnych 
inftrukeyi, Judźi różnych Aron y ůron- 
nych -obligacył , ludzi fere z 
przyczyny dawnych niefnalek -y zawa- 
Anienia, ludzi pod plafzczy kiem publi- 
cznego dobra prywatny niofących inte- 
p ludzi ċhytrze dw muftnych. o któ» 
rych mómi Pifmo: Æceli. 2. Biada temu, 
który dwiema drogami chodzi, ludzi ktò- 
rzy całą rzecz zamyflu (wego in vana po- 


Pana 


+./1.1 
tatki 


ró/nych 


pularitate z zafadzaią , ludzi ( niechce fą4, 


MU 


dzić, mówię BB ) Beatus, gui muntre 

non ti Sąd źciefz: -iak eudowney 

tu lafki Pana ‘Boca potrzeba, aby ci 

nay| Pik z fobą ( fię zgodzili, potym 

żeby oni na iedno igana „y żeby 
i w iee 
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w iednym fercu do końca Seymu trwa- 
li.  Ofobliwfzey łafkt trzeba było, aby 
iedna zła wola iednemu Bocu przyzwo: 
lifa na pokutę; iakieyże lalki dopiero 
trzeba, aby ieden tyle rożnym ludziom, 
y wfzyfcy różni zgromadzeni iednemu, 
a iefzcze w okolicznościach tak natęże- 
nie iedność dzielących , przyzwolić mie- 
li? 

Ah Swięty Panie! dzieło to ieft pra- 
wicy twoiey , dzieło to ieft fzczegule 
nieyfzą chwałą, która z rządzenia two- 
iego narodami wolnemi wynikaiąc, 
wfzechmocną mądrość twoię niezmier- 
nie uwielbia; przeto do ciebie wołamy, 
któryś pierwiafikowym Chrześcianom 
dat iedno ferce, y iednę dufzę, ktory 
czyni(z miefzkańcow wdomu twoim 
iednego obyczaiu, day iedno ferce y 
wolą wlzyfikim na. rady publiczne sdo 
Warfzawy. zgromadzonym, ażeby do- 
bru oyczyzny nafzey, ziednoczonemi 
fitami, fercy y głofy pomagali. Prawda, 
trudna, trudna rzecz, ażeby międy tak 
różnemł iedność była, ale ty to iefteś 
móy Panie, u którego non eft impofibile 
emne 
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1. Mafz, mafz w fkarbie 
znych, ktoreby 


z ktoreby te niepo- 
y. Fay tedy la- 
fu tryumfuiące fynom wolności. Sza- 
włow w Pawłow, y poiednay, 
bo ty fam świadom ieiteś dròg, ktore- 
dzi, ty (am zbawien- 


zamień 


mi ' wolność ch 
nie możefz nią rządzić y kierować. Ego 
Dominus gubernans te in via, qud aiabulas. 


CZĘSC TRZECIA. 
O} rozumiecie iefzcze Chrześcianie 
Polacy? acz mamy wielką potrze- 


bę zadaną do Modlitwy y przeto» że 
Seym ninieyfzy deft interefem publi- 
cznym; y przeto, że Seym ninieyfzy ieft 
interefem publicznym narodu wolnego. 
Coż rozumiecie: gdyby teraz kto rzekł: 
acz Seym: wielki teraźnieyfzy ieft inte* 
refem y publicznym y narodu wolnego, 
gdyby ten naród wolnością wolą nie był 
wykraczający przeciwko. prawom Bo: 
żym, tedy nie mielibyśmy wielkiey pos 
$rze- 
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trzeby modlenia lię-o powodzenie łego, 
Gdyby mikto tak rzeki, ia am zapomnia» 
'wfży o tych! przyczynach, które we: 
dług przemożności dalem, przyftałbym 
do zdania iego, y mówiłbym: chociaż 
Seym ninieyfzy ieft interefem publi- 
cznym, ieft interefem narodu wolnego; 
jeżeli teń wolny naród wolności na do» 
bre zażywa, nie ieft tak wielka potrze» 
ba zań modienta fię. Bo Pan Bóg nafz, 
widząc cnotę narodu, y wolności po- 
zwoloney dobre używanie, acz nie pro» 
fzony, we wfzyftkimby mu błogofla» 
wił. Pokazuie fię to z flow założonych, 
Ledwo bowiem Bóg rzekł do jJzraela 
wolnego: utinam attendi/jes ad mandata 
mea, O gdybyś miał baczenie na przyka- 
zania moie! wnet przydał: paw tua fuif- 
fet ficut flumen, pokóy twóy ftałby fig 
iak rzeka, to ieft: opływałbyś we wfzy- 
fiko, quafi arena femen tuum, na godnych 
potomkach twoich nigdyby «i nie icho» 
dziło, non fuiffet attritum nomen tuum , 
Jmię twoię zawołaneby było przed na» 
rodami. Widzicie: cała przyczyna bło- 
goffawieńftwa Bofkiego na potomkach, 

na 


s | 
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na dobrym imieniu, honorze y pokoiu, 
zachowanie przykazań Bofkich. Utis 
nam attendi/fes ad mandata. Gdyby te- 
dy Polfka dobrze wolności zażywała, 
nie takby nam wielka y konieczna pos 
trzeba zadana była do modlenia fię o po- 
wodzenie Seymu ninieyfzego. 

Ależ bo (o z łaką ciężkością mówić 
mi to przychodzi! bo matki moiey, oy- 
czyzny moiey grzechy wylawiać muy 
fzę ; ) ależ bo naród Polki bardzo wy- 
kracza „wolnością 4fwoią przeciwko 
przykazaniom Bofkim! Wolność Pola> 
kom na ten ief koniec dana, na iaki ko 
niec dana wolność każdemu czławieko- 
wi; a iako każdy człowiek ma wolność, 
ażeby w zafługł przed Bogiem y przed 
ludźmi- pomnażał fię, wedlug owego 
przykladu Jezufowego Luc. 2. proficie- 
bat gratić apud Deum Ś9 komines, tak też 
Połakom dana wolność dla tego: aby 
fię oni Bocu, Królowi, prawu, oyczy> 
Żnie zafługowali, obftawaiąc pro fide, 
Rege 68 lege, iak charaktery Orderowe 
wyznaczałą, Także fię ta rzecz ma w 

ih Pole 
KX.Balfama przygodne Tom PII. 
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Polfzcze? uważmy pilnie, a że fię ma 
zapewne inaczey , do fprawi tedliwego 
żalu y ubolewania nad niedołą Królee 
Rwa, Synowfkie wcześnie przygotuymy 
ferca. 

Czytam o Zygmuncie A uguście pier- 
wfzym tym Jmieniem, Królu Polfkim:; 
Sigifmundi. clementid , ;permagna libertates 
cui Reges plerigueinfenfi Junt , Refpublica 
nofira par uta. ea ;«ctdeze furori pauco» 
yum, quàm detrahere -aliquid de commun 
kibertate Rex -optimus maluit. (Crom. in:0a 
pat: funebr.-Sigifumi. Zygmunta Augu- 
fta iatkawością ftalo fię, żeswolność Pols 
fka, 'którey ski nie -radzi«w pod+ 
woję wżię- 
ła; wolił Król do bry 'Śmłałey «wolności 
przypadkowe przeciwko 'fobie <wykro- 
czenie zcierpieć , aniżeli wozżłożyftość 
fwobodną wczym krzywdzić 9: krocić, 
guod fi qui reprehendunt? ieżeliby szaśskto 
fię znal elk ktoryby wtym :poftępku 
dobrego Pana pofądzał -o-maie ferce, o 
nieumieiętność trzymania poddanych 
twoich, alboli o iakie niedbalftwo po% 
blażaiące, bardzoby on fig mylił. Dwo- 
iaki: 


danych widzą, Obizerność 


č 


Samoy 499 

jaki: ten Pan w „POR woloney Polakom 

lnoś yi koniec. Jeden z ftroe 

i bez porównania lepfzy, 

z rony Boca.  Zftrony fiebie, bo fig 

raczey wolał pokazować Oycem ną 
e żel 


p 


i Panem. Z ftrony Boca, 


bo tym fpofobem n Ly poras 
dził Religii świętey. Za czafu bowiem 
tego Króla o owe piekielne hy p y ,iherę= 


edy R y Kalwinń(ka urodziły fię, a 
lo Poliki puścić ufiłowały, y 
lu zarażały Polakow." Otoż 
bożny. Polakom no» 
i, aby Szlachta wołnemł 

tby ucinali > rzec i> 
wościom prz y całości 
10cno obima 


uftawom na 
żenie y krzywdę wolności Kos 

etyckiego uknowap 
nym 
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nym w Warfzawie , roku tyfigcnego 
pięćfetnego fześćdziefiątego trzeciego. 
Czytać to Diploma Krolewfkie wktię- 
dze Jędrzeia Lipfkiego, ( in dec. qucfl. 
publ.) na ten czas Scholattyka, potym 
zacney. pamięci Bifkupa Ńrakowfkiego3 
Oryginał zaś iego ręką Królewfką pod- 
pifany , znayduie fig in drchiuo Kościo= 
ła tego. 

Jakoż do zniefienia heretyckich za» 
myflow, y zatamowańia chytrych za- 
raźliwie popędow , nic fkutecznieyfzego 
być nie może, fak wolność w- narodzie. 
Gdzie głowa ieft famo -rządząca, niech 
ta, ( choway Boże ) zherętyczete, na ca< 
łe ciało choroba fpada, całe Króleftwo, 
Xięftwo , Pańftwo ginie, czy to przez 
niefzczęśliwe Panu podchiebftwo , czyli 
przez przymus  niezbożnie zadany., 
czyli przez włafną złość cifnącą fię na 
fzeroką drogę,-która na zatratę prowa- 
dzi,  Widziemy to z żalem nafzym Ka- 
tolicy w Anglii, Szkocyi , -Hybernit, 
Danii, Szwecyi y innych Pańftwach, od 
Boca , Kościoła y'nieba za głow fwoich 
zgoxfzeniem .y „powodem . adpadiych. 

Prze 
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m gdzie Synowie 
ą głową, tam łacny 
herezyi odpór; głos wolny, tanquam 
gladius de ore, Apocal. 1. iak. miecz obo» 
fieczny na łeb podfiewaczow falizu 
(To ffowo:-nie pozwalam, wfzyftkie ich 
zamyfły hańbi,» wfzyltkie fztuki. pfuie, 
wfzyftkie przywileje beżprawnie miane 
odcina, tanquam gladius. O-iak więc 
mądry y święty wolności Polfkiey ceł 
zamierzony ! 

Na tenże koniec wolności fwoiey 
teraz używaią Polacy? Ah! wżdyć to tes 
raz. oniemiała wolność, herezya częfto= 
kroć łeb podnofi, a podnofi rozmaicie, 
to. w śmiałych mowach, to w zuchwa» 
łych a publicznie popełnionych blu- 
źnierftwach „to w nowo wfkrzefzanych 
zborach, to winnych okolicznościach, 
pożytki doczelne Katolickie pfuiących; 
wolność milczy, ktoraby głofu. fwcie- 
go ni miecza na przeklęte hydry dobyć 
miała. - Biada takiey niemocie: Va vø- 
bis muti, lfai:gó.a to czyniąc, coś iea 
fzcze gorfzego popełnia, gdy na całość 
Kościelną, ,na. wolność duchowną, za: 
Hb 3 wifną 
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otwiera gębę, przeciwko Dućl 
ftwu; fundacy6m, dzi i 
dóm świętym, 
mach, w domu y gościnie, 
niach y komp jafitach ; 
cnie władatąc: Jak to z 
fiepkiem, ztąd poznać: 


dotrubłoriś mors im torde 
fever. Sac: Duchowieńl 
cych zębach ieft Śmie 

cy. Bo z takieżo fet 
fięptrie ; Spiri 


tuf Guten 


Saul; 1. Rig. ió. a Aa 


rałnoacć 
WwOiNOSŚĆ 


W 


y przylię 
dowie y' intil Utz 


znać z dawnego 
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Koronacyach, Panowi Pollfcy porzą” 
dkiem przyłtępowali do so óR y od 
dawfzy nifki ukłon, mówili do Króla: 


f 


Pod nogi twoie maiętności y zdrowia nófz8 
kładziem, znaiąc cię, od BUGA danego 9 
EATARRA: SEPTER ferm. de morib. £s 
Rtip.. Feraz albo żadna, albo bardzo.mae 
ta na Maieftat uwaga: Że nie rzekę, Mas 

izyfiko: fpraw uie 


jeftatu: pogarda. Tow 
niepomiarkowana wynioflość. y. pycha, 
ktora fkaziła w Panach Polfkich wolność. 
ak. y ten. zaite: nie lekki wyliępek, 

ztąd. miarkuycie,. że cześć,*powinną 
zwierzchności RR ey, od BOGA. po 
fianowioney , RA powinną rodzi= 
com: iednoż e anie Boże wedlug 
wykładu: 'Teologiczn a obe MIRI, Q- 
toż przyfj uga. Kro 5lowi Jegomości! 

A prawu: iaka pea foga Y na tench 
koniec $eymy, Seymiki lay PoHzcze, aże< 
by wolność przefzkać dzała: do knowania 
niefprawiedliw wych R, a pomoc das 
wała do ułożenia obowiazkow- pożyte* 
Cznych. Gdzie bowtem wielu o iakim 
praw vie myśli, a maią wolność przeło- 
żenia zdani 4 fwolego, tam: ztrudna Dos 


H h. 4 4 blą- 


rzy 
gl 


RABANTE TAX 
adzić ; iedni drugich zdrow 
wagą, y przez rófirópną z 
dno, uftawę fprawiedliwą ki 3. 
to częftokroć teraz złe wyńikaią ućhwa: 
lenia bez względiy Ina płacz y k 


ludzką. O ia! ik ten grzech płodny! 
folatnych Kro letwach przez uftav 


i 


frawiedliwa wą ieden grze 
ko wóla ftanowi; w wol: 


wfzyfćy, y Król y Bekat 
y Poflowie, bò wfzyfe 
dzalą fię; a to ieft złe 
laia. Otóż przyfługa Į 
A 6yczyżźnie iaka? Jeżeli 
Królowi, prawu, iakaż ri 
ga oyczyżnie? | 
| wadia eyfży fpofó 
pomnaożenia dobra 
wyżey rże 
fniki, Coż 1 
A u hea fak SE, y! ny, 


€ 
Sey- 


rafżk 
le e to fialka być m 


wieczność niefzczęśliwą przyp 
Wielki cnota y tiauką Stanifla w Karaka 


wfki; 
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fki, Arcy * Bifkup Gniezńieńfki, z oka- 
żyi uftawyłtyczącey Spowiednika, na 
Synodzie Pfowińcyalnym ułożoney, 
D pizypadkiem : takim ieft grzechem 
ymu alboli Seymiku bez przyczyny 
żerwanie? odpowiedział Synodalny Teo- 
log: Si quis ex vindia'in Regem, ex odio 
in prożimum, aut propter lucrum particula= 
re id perpe PE liberum vito væ æter” 
hum comprehendit e. e. Jeżeli kto, 
z zemity ptzeciwko Królowi, z niend- 
wiści ku bliźniemu, dla wziątku y Zy- 
fku fwoie go fzczegulnego będzie śmiał 
to popełnić, wolność iego przyprawia 
g0 o wieczne biad 
Jakoż;'że tak a nie inacżéy ieft „<ro* 
zum przyroódzony , Chrześciańfką obia- 
śniony Ha, iawnie to pokazuie. Sa- 
ma pobudka ciężko mściwa , fama nie: 
nawiść ku bliźniemu fzuikaiąca fpofobu 
fzkodzenia , famo przeniefienie dobra 
prywatnego nad dobro R z pe- 
wną ruiną iego, ieft grzechem śmiertel- 
nym. Coż, ieżeli do tego przydamy 
krzywdy wielkie z zerwania Seymu wy: 
nikaiące? |krzywdę całego Króleftwa ; 
które 
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go 
które p 


cye, a pier 

dzaiąc fię na prz y y 

próżno iożyli.  Krzywdę Panow przez 
| 1 


fześć Niedziel y daley fiedzących «w 


24 


eymowe < 


| + 


Warfza wie „ iaka: tam ap, iak wiele 
milionow ginie? za ktoreby nie ma» 
łe woyfko uchować fie moglo. Ta 
€ak wielka krzywda ma być przys 
pilana na grzech ciężki temu , który bez 
flufzney przyczyny Seym zrywa, bo on 
tey krzywdy fprawcą dobro: 

do 


rowolmym.» 
namyślonym, prpepo} reftytucyi- ciç4 
żko obowiązanym: Liberum vrto ve æa 
4 h Í z rei 
ternum comprehendit. : Otoi. przyłluga 


oyczyzżnie. 

Ah! iak daleko Polfka wolność zbłą. 
ziła od zamierzonego: fobie koń 
Coż ieżeli wfpomniem na owe grze chy, 
ktore fzcz egulne ofoby , źle zażywaiąc 
wolńosci hpa i bezprawia, 
zabóyftwa , nmaiazdy, gwałtowne fpro= 


ż 
o 


fitości ; Bi mocnieyfzy to lepfzy ; przya 


J È 


caf 


ld 


Y 
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8 ta | A nie rózumies 
ią, Czy niechcg fózumieć tego > CO 
Swięty iti A mówi in Ep. ad Gal. 
Fratres vocati dd libertatem „ obfecro 


doś, nè libertate pro licentia abutamini , 6 


(g) 
m 
< 
= 
m 
= 
G 
c 
h, 
a 
s 
s 
< 
~ 
Q 
= 4 
=j 
(e) 
Ue 
O 


tu 


ji s 
dobis cuna expedire, que licent ; 


ótcafi Gore carni atg 
Zaklinam waś Bracia w Chryftufie pos 
wołani na wolność, abyście szosy i 


hie 6 używali do grzech ani ro zma 
at , 


ki fłań w Polfzcze ma é rpodzie ewać? 
e ciężkiey kary Panax BOGA. kapo 


ać; aby rozgniewanhy Bóg 
Ifkich nie uczynił Babylonu: 
M owi Chryzoftom Super Ep. ad. Rom. 
Libertaś difo sów, cóufó corifufioriiś , wol- 
ość rożwiożia pfzyczyną zamięfzania 
Babylońfkiego; a Kromer Bifkup Pól- 
fki zboiażnią tó przeczuwałąc; hapo- 
piina w Watfzawie źgfomadzonych Pa- 
how ( Ta epift: ad Ac ot. Warfav. ) Effet 
Babilonica Reipublitte faties ; twertat hoc 6 
nobis 


p 
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nobis DEUS. 
na Polikich Seymach tò d; 


Iase Dokiłax4 (lria HIRA Ta ad y pa 
wiezy Dal HORIKIEY y mech to od nas 
> 0 E aT EGA c BUSE, 

Bog miłościwy odwróci; 


trudno mu .na akaran 
fkutecznych 


a 


w Seymie? bo jedność rozumienia 

zgoda ferca być nie może; wfzakże on 
to ieft, o którym mówi Pfalmifta Pal, 
32. Reprobat cónika principum, y zno» 
wu : di/fipat cogitationeś populorum. Ode 
miata rady Xiążęce, a rozprafza zamy- 
fly ludzkie. Trzeba fię lękać „żeby na 
ukaranie grzechów do Kedleftwa nie 


fprowadził woyny., powietrza, głodu, a 
do tey nędzy wewnętrzney nie przys 
dal (romoty zagraniczney, to ieft natrzą= 


fania u potenc; ;bedzkich y innych 
Króleftw, co fię iuż poniekąd zaymuie 
Wfzakże, tak przedtym fwa wolną wol- 
ność .karał, prædic 
gladium , famem © cómmotionem gentium 
Jeren n. 34. 
'rzeba fię lękać, weś w tefzcie, wol. 
Pk nie odeb zal; ie: pof 


o libertatem ad pełem; 


5 


fa i "Saul CZUV iwal na 
Dawida, a Bog Dawidowi wrgcẹ podał | 
£ Adonib jezek a nie- 
y .mu ręce ob- 
7 feci 3 itä 
. Zaprofze- 
+ w >) 

flug Króle» 


t fami życie ftra- 


li |. kanila r , Ma 

oflo przyftowie: Per que quis peccat, 
pa zadem p Polfka naf (za, grze” 
fzy „wolnością, trzeba fię lękać, ażeby 


tth. 20. Ztąd u- 


3 
na wolności fkarana nie była. Zwła- 
fzcza, że fię tuż znaki niektore: tego 
niefzczęścia pokazuią. Ten bowiem 


czas ieft nayiadowitfzy przeciwko Iu- 
<chowieńftwu, taki właśnie, łaki był 

w Szwecyi, gdy «w. niey wolność ginąć 

| miała.  Moritura Suecica libertas atrocif- 
| f- fimt libertatem Ecclefiofiicam, ar rodebat, ub, 
| 'ambæe fimul morerentur. Maimb. de male 

| ait efeos. - Maiaca umierać wolność 
Szwedzka, niezmiernie gryzła wolnośś 


oo Duchowni; aby razem trupem padly. 
| Pe- 
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Pewnie KÓW to zatym iść mufiało. 
Wolność świecka y Duc chówna, fą dwie 
fympatyczne fioftryczki, razem Z fobą 
żyłą, razem rofną, razem maleią, iedna 
umiera, y druga kona. 'Teć Sy! mpatyą 
w fzczegulności między wo lnością Pol 
dka świecką y olnością Polkka Du- 
chowną upatrzył Urban Papież, tym ]- 
mieniem Ofmy , gdy Pofet Pol(ki nalegał 
u niego 6 fkrocenie niektorych wolno- 
ści; Kościelnych w Polfzcze , o czym 
mamienia Kwiatkiewicz, Annal, im anno 
1633. Om wtenczas miał powiedzieć , 


boday nie Prorockim duchem: Domini, 


Poloni, tamdiu liberi, quamdiu ortho: dą 
Panowie Polacy dopóty wolni, póki 
prawowierni, to ieft: póki fię Boca ibo- 
ią, Stan Duchowny fzanuią, co Bofkie- 
Bocu oddaią, brzydzą fię przewo» 
<nią pfeudopolicyą, Staropolfkiey pro~ 
fiości względem nauki Katolickiey nas» 
"Śladnią. „Ze zaś teraz .w Polfzcze mały 
wzgląd na BaGa, przeciwko (Ducho= 
wieńftwu wielka nienawiść , 'Pfeudopo- 
licyi peino , podobno wolność na fchył- 
ku, tamdiu liberi. 


jet 


fa dzień Seymowy SIE 
Jeft iefzcze y drugi ftrafzny znak u 
Proroka Ozeafza fprawdzony „ Dwifum 
cor eorum, nunt śntenidunt „O/e% 10. xOz* 
dzielone ich ferce, teraz poginą. Akie- 
dyż więkfze podzielenia ferc Bolfkich, 
niechęci, nieufności, nienawiści, zatar- 
ceki, rofterki wewnętrzne, ieżelł mie 
terazł Trzeba fię tedy lękać, ażeby 
teraz wolność Politka piè zginęła: Nune 
r Ah Polfko! iaka by «to nie- 
dola twoia była sdyby do tego, (cho- 
way BOŻE ) przy tzło, aby fię piaczu pel- 
e Jeremiafza fprawdzić na tobie mias 
ży towa: Princeps Provinciarum faia eft 
fub tributo, Thren. 1. (O iak więc .Chrze- 
ścianie‘, nieprzekon nanie /pobudzonemi 
iefteśmy, Wyśw > Auguftynem od'fpra* 
wielliwego -do miłofiernego uciekali fig 
Boca sy z.głębokiego wołali ferca: Pa- 
nie miłościwy , kto R kilkakrotnie nad 
ladem twoim wyb m zmiłować fię 
raczył, zatrzymułąc paari iego rule 
nę; racz zatrzymać fprawiedliwe pioru= 
ny, na które wolność Polfka fwawolna 
zaflużyła; a Panom zgromadzonym ną 
Seym wielki day obiaśnienie, zeby oni, 


po- 


r 
t 
i 
br 
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poznawfzy ftan opłakany Króleftwa Pol- 
fkiego, wcześnie y fkutecznie radzili, 
aby Religia nienadwerężone zachowa» 
niej, Duchowieńtwo  potzanowanie , 
Król pofiufzeńfiwo, Seymowania roz- 
tropną wolność, fwawola ufkromienie 
wzięła. Q Políko! utinam attendifjis ag 
mandaia. i 


DOKONCZENIE, 


S Nażywe zy tę całkowitą rzecz, o 
£i PORE za pomocą łafki Chryftufa 
Pana dotychmiafi mówito fię, ktoż nie 
użna, iak fię mądrze ftało, że tu wezwa» 
nemi iefteśmy, abyśmy przy tey fole- 
aney Wotywie błagali Pana Boca o 
biogofławieńftwo na Seym Koronny , 
dziliay w Warfzawie poczynaiący fię. 
Mądrość Pana Boca nafzego w Jaśnie 
Oświ econey , {w Jaśnie Wielmożney 5 
Nayprzewielebnieyfzey  Zwierzchności 
przytomna ftół zaftawiła Sakramental. 
ny, przy czterdziefto-godzinnym Nabos 
żeńftwie, propofuit menfam, Prov. 9. pos 
flała flugi {woie, Religią, (prawiedli. 
wość , miłość dobra pofpolitego, /apien- 
IG 


pm tp» BI 
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tia mifit, poala do całego miata Kra- 
kowa y okoliciego, ad mænig civitatis, 
aby fię w świeccy, 
mężowie y białogłowy , młodzi y fta- 
rzy, od wielkiego do małego, fi quseft 
parvulus , (chodzili; gromadzili do Ko- 
ścioła Katedralnego Zamkowego, uż vo> 
carent ad arcem, y uczyniła ofiarę, im- 


1 


wtzyścy duchowni y 


solavit uvifimas, to iet firafzną ofiarę 
ełtarzową. 'Naypierwey na adoracy 


Pana Boca nafzego, który iet Krolem 
mafzym , a my ludkami iego, y owce Pas 
ftwifka iego. Na R wanie Jemu 
za wfzyfikie dobrodzieyftwa, które do» 
tychczas Kroleftwu Polfkiemu świad; 
czyć raczył; na przeprofeenie y doly 
uczynienie za grzechy, przez wolność 
fwawólną popelniene; na uprofzenie 
łafk potrzebnych, ku iożstcczh Epia W 
Warfzawie $eymowaniu; na wfzyłtkie 
zgoła końce w nayświętfzey. Ofierze od 
Stanowiciela Chryltufa zamierzone. O 
iak fię mądrzeftało! /apientia propofuit, 
mifit, immolavić. 

IA Pa: 
X. Batfama przygodne Tem Vil 
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Patrzmyfz na przykład oycow ‘nae 
fzych , a fecundum exemplar, quod in monte 
monftratum efl, Exodi 25. według tego, 
co nam iet pokazano w tymto Koście- 
le, na teyto , iak mówicie Wawellu gò- 
rze, czyńmy , modlmy fię za oyczyznę, 
ga matkę nafząs ona życie nam dała; 
ona wychowała nas, ona żywność, 0- 
dzienie y wfzelką doftateczność ftanowi 
nafzemu flużącą, hoynie opatruie; w 
niey żyjemy, y w niey wlzyfcy prawie 
poumieramy, a ona prochow nafzych 
do dnia olłatecznego dochowa, raduiąc 
fig , gdy nas Stwórcy Panu na żywot 
wieczny oddawać będzie. Czyńmyfz, 
to możemy. dla tey dobrotliwey matki; 
oto bardzo ftara, przefzło iey tyfiąc lat, 
bardzo fchorzała, bo ile w Rzeczypo- 
fpolitey bezprawia, tyle ciężkich na ma- 
tkę nafzą ćhorób; ratuymyfz ią wedlug 
przeimożności nafzey. Woła na nas 
teraz „abyśmy iey podali rękę, woła: 
jeżeli mię. nie poratuiecie , ieżeli mi nie- 
odwłocznie ręki nie podacie przez.mo* 
dlitwę y inne święte ćwiczenia, upadnę, 
bo przyrodzonym fpofobem, tak będąa 
ną 


Na dzień Seymowy 515 
na zdrowiu znifzczoną, ftać długo nie 
mogę. Coż? nie podamyfz matce na- 
{zey ręki? która nas tak miłościwie w y= 
piaftowała ? Ah coby to była 

wdzięczność? co za niemiłofierdzie? co 
za twardość obowiązanych? Kayśny fię 
tey ferca fynowfkiego fromoty, a mo- 
wmy do matki nayukochańfzey tak, lak 
niegdyś Dawid do ziemi oyczyftey: S$ 
oblitus fuero tui J oblivioni detur 


erufalem, 
dextera meg, adhereat lingua mea faucibus 
meis, finon memi 


i 136. Niech 
w zapomnienie póydzie ufchła prawica 
moia, aięzyk móy do fzczęki niech 
przyrośnie, ieżelibym miał zapomnieć 
oyczyzno moia , alboli nie pamiefać o 
tobie, zwłafzcza przez te fześć Seymo- 
wych Niedziel. [Do tego końca prośmy 
Boca, przeczyftey Dziewicy Maąryr Ma- 
tki, y Swiętych Patronow Polfkich, a- 
byśmy pnie na Seym niniey {zy bfo» 
goflawieńftwo 
Synu Bofk ony W SAKRAMENCIE, 
gdy cię pod czas elewacyi Kapłan wy- 
niefie, weyrzyiże ztey góry na Warfza- 
wę, a iako na Piotra weyrzawfzy, pra- 
li 4 wiłeś 
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ETU A6 

wiles w fercu jego połednanie fig z-to- 

ba; tak w fer cach feymuiących I Polakow 

fp iedneści ku dobru pofpolite= 
) Gadz wa Ma a | dzić 

mi przedziwna MARYA, któ- 

ras Ma |lowi Krółową, Poliką na- 


5 zal la, ( 1 Nad aji in annal. Ma- 
rian. ) ztóras naywięcey w R Óleftwie 
Folfkim cudownych y łafkawych Obra- 
ow twoich mieć racz (Atlas is Mamian.) 
któraś iuż mie raz Polfzcze zag 

go Syna twoiego przebiagala (Mío: gia- 
nowjki, Con. ie S-Sta: Kof.) teraz, te= 
raz pod twoię opiekę uciekamy lę, 
proźbą nafzą w teyto potrzebie publi- 
czney Seymu wielkiego nie racz gardzić, 
a zachoway nas ot włzelkiego niebe« 
fpieczeńftwa,-ktoreby z 
wolney wyniknąć 7 
lefiwa Polfkie 


gnł ewange- 


j in ości fwa- 
Swięci Krò- 
Patronowie, ktorych 
tu w Krakowie ciała wielebnego zmar= 
twychwftania czekaią, wfpomożcie pros 
źby nafze przyczyną wafzą, zwłafzczą 
ty Swięty Bifkupi e y Męczennika Kra- 
kowfki Stanifiawie , ktorego naywiele= 
bnieyfze kości «w oczach moich ftoią. 
Poftawiony 'iefteś w pośród Kościoła, 
bądź: 


a 


mJ 


Na dzirń Srymowy "arg 
badźże:pośrzednikie m między Bogiem y 
Polakami twoiemi. Oto w okolicy 
Kościelney świątobliwie zmarli leżą 
Krolowie, Bifkupi, Prałaci, iak Synowie 
przytulaią fię do oyca, iak- pfzczoły 
zlatuią fię do uła, iak kurczęta garną 
fie do kokofzy „a żyiący (dzięki Bocu ) 
Król Jegomość, Senat y Pofilowie z War- 
fiawy wołaią, y my zniemi, którzy» 
śmy chwalebny grób twoy dzifiay na- 
bożnie otoczyli: Swięty StaniflawieBi= 
fkupie , Pafterzu nafz, Qycze nafz, kto= 
ryś miał trofkliwość o dobro poipolite, 
gdy żyleś, polituy fię nad Synmi two= 
jemi, a ofrzymay u Boca obiaśnienie 
rozumu, zgodę woli, by zbawienną te= 
go $eymu dobro pofpolite radę wzięło. 
Cbrześcianie Polacy tu przytomni, 
weęyrzyicie iefzcze raz na Nayświętfzy: 
SAKRAMENT wyfławiony, y mówcie do 
Jezufa. Swięty Panie, nie patrz na 
grzechy nafze, ale na zafługi Matki two» 
iey , Swiętych twoich, mianowicie, Sta- 
niflawa, ktorego malz przed obliczem 
twoim, y zmiłuy fię nad Poliką natzą. 
Poradź dobru pofpolitemu, bo ty iefteś 
Hi 3 Naucza" 
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nauczalący pożytków pol; H Ro 
porządź wolne fetca, bo ty ielteś, kto» 
ty umuefz rządzić drogami woli nego nas 
rodu Nie pa imiętay na grzechy popel: 
nione ód wWólności Polfkiey, bo ty ie= 


7 me 


fieś niefkończenie miłofierny, pokutu- 


igcych przy imuiący ; Day Królowł 
zdrowie, Senatowi radę, Poftóm wier- 
ność , Seymowi ( bodayby ta tak R 
śliwa G6dzina była, wfzakże ieft godzi= 
ną nabożefńitwa Sakramentalnego ,.bo- 
A NT ta “sima tak fzczęśli 

aby fprawdziła, co mówię ) day Seyrnos 
wi fzczęśliwe trwanie y koniec pożąda» 
ny; Aien: 


= 


śię m 
$ 
Ma 
m4 
+8 
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ka RAŻZANIE A IL I 
AN 


Miane na drugich Przymicyach 
pewnego Kapłana. 


wł 

j Tutroibo ad Altare. Dei, ad. Deum qui lætifica? 
juventutem meam. Confitetor tibi in cithara Die- 
«s Deus meus, guare irihis eS ANIMA MEQ s.a 
Soera m Deo, gnoniam adhuc cenjitebor tk 


| P jal. 42. 


Wynidę do Ołtarza Bożego: do BOGA, który 

uwefela młodość moię. B dęć wyznawał na 
| * cywze BOZE, BOZE móy: czemuś fmutna Due 
| {zo moja? ... Miey nadzieię W BOGU, albog 
wiem iefzcze mu wyznawać będeę.j 


€ 


WE zwyczaiu Kościelnego Ka- 2 | 
znodzieyíkiego przypadałącą na | FIU 
Niedzielę przeczytałem Ewangelią; po” HURON 


nieważ zaś trafiła mi fię dzifiay uroczy« 
fta okoliczność drugich Przymicyi po 
fzczęśliwie przepędzonych piącidziefiąć 
łac Kapłańftwa; mam wolność idąc to- | 
rem godnych Kaznodzieiow , tak cudzo= | 
ziemcow iako Polakow , abym 2 iakich= 

by mi fię zdało kfigg Pilma świętego 
lig wy- 


mowy tep właściwy uczyniiy. 


to: tez obrałem flowa Dawida 


fnie cGzterdzieftym drugim położone ; 
który Plalm Dawid na wycr 


profząc BoGa„aby fię pow 


rodka 
u mowil; 
rócił do Ol- 
tarza y ofiary, dó któorey mu złość mie- 


y ; WP" na 
rzęlacielka - przefzko: 4 była. Który 


Papież na początku Mfzy 
mówić Kapianófi kazał; a to dła tego, 
| z SI I B REF RAMIE fal AD 
lako uważa . Tirinus, że ten Pfalin dzis 


wnie ieft zgodny; by pobudził w Ka: 


'jołość do fprawowa- 
ic Oltarzowych, 


mi ( wie! 
) nl llę wiel= 


tzeczy: ftofuią 
żymicył, do moś 


: r 
"ZYNIĄ, Y oino. 


cnote 


; pomnos 


o ad Altaz 


A SS 03 i 3 
re Du. Drugie ffowa w żaią pocie- 


Chg wewnętrzną Dawida ztego, że gó 


ag 


a= Je 


Na drugich przymic: Kapłań: 
Bóz tuż w laty podefziego różnemi 
ciwnościami nagábanego zdrowc 
czerfiwo zachowywał; zywo 
ści w nim utrzymoiąc: ad D 
tificat juventutem meam, 
ig Dawid Swięty czy* 

ą: za coż ty dufzo mola 
iefteś fmutna; za co ftrofkaną ? Bóg móy 
dobry iet, niech fię natężaią wfzyftkie 
trudności, niech fię gromadzą mnogie 
przefzkody, ufay Boču, a on przypro: 
wadzi mię do Oftarza y Ofiary pożą- 
daney: quare trifis. es aninia mea? fpera in 
Deo, quoniam adhuc confitebor ihi. Ten 
wać tröiaki podział fiów założonych w 
literalnym rozumieniu wziętych bardzo 
dobrze fię ftofuie do Prymicyi drugich, 
y pełną ofnowę czyni do mówienia o 
nich. Slowa opifuigce cnotę gorliwość 
Dawida; ftofować fię mogą do owych 
cnót, za któremi drugie Prymicye idą. 
Słowa wyrażaiące pociechę Dawida; ftos 
fować fię mogą do owey pociechy, która 
z drugich Prymicyi pochodzi. Slowa 
które fą rozmową Dawida ż dufzą wia* 
fna, by nadzieję w Bou pokładala, mo“ 
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przyftofować do owych zbawien= 
re dufzom Chrze. 
przynofzą. 


pilną uwas 


cCzymię mowy, 
cidzietiąt lat Kae 


wodem y nadgro- 


D. 
Prymicye po 


płańftwa drugie fą d 


dą Kapłańfkiey c not y: niroiba ad Altare 
Dei. Pierwfz: Sé Kazania. 
Prymicye po piacidaielizt lat Ka- 
płańúftwa drugie fą przy yną wielkiey 
pociechy w Kościele Chryftuto owym. ad 
Deum, qui leteficat juventutem meam. Drue 
ga Część Kazania. 
Prymicye po piącidziefat lat Ka- 
iftwa drugie -da fkuteczną pobudka 
dufzom Chrześciańfkim, al by one albo 
po wielu latach zle przepędzonych u- 
czyniły zfiebie Bocu ofiarę koniecznie 
potrzebną, albo też lata (woie nie złe 
przez dobrowolną ofiarę w lepfze odno- 


wily, zamieniły. Quare trifłis es anima 
mea? Spera in DEQ, quoniam adhuc con- 


ftebar illi. Trzecia Część Kazania 


CZĘSG 


Na drugich przymic: Kaptan: 
CZĘSC - PIERWSZA. 


rz Aden tzeczy ludzkich dopieroż Chrze- 
d ściańikich wiadomy, krótkości al- 
boli długości zycia ludzkiego „na ślepy 
trafunek fkladać nie może. Bog łeft , 
który poftawił wfzyftko w liczbie y mie- 
tze; Bóg ieft, który porachował mie» 
figce człowieka; Bóg ieft; który pewny 
koniec każdemu zamierzył, a za grani- 
ce iego file ftworzoney przeyść niepo“ 
dobna: gui prateriri non poterunt Job. 
ł4: ü. 5. Ze tedy nie jednakowe wfzyfcy 
co do trwania y długości życie maią: ie- 
dhi czas życia (wego wfchodem y Za- 
chodem mierzą : de mone ufque ad vejpe- 
sam finies me, Jig 38. V. 12. Drudzy 
w frzednim wieku być przeftaią; inni 
w długo=letney ftaróści zdrowiem y 
tzeźwością młodych kwitnąć fię zdaią; 
ma to być przypilano nie przypadkowi 
ślepemu , ale taiemnicom Bofkiey woli 
y rozporządzeniom naywyżfzego Pana. 
Jeżeli mi fię.godzi wdać w te taiemni= 
ce za przewodem | wyraźnych Pifma 
wyrokow, mówię: że tey woli Bofkicy 
okolo 


4 tor natu 


10 


nadprzyrodzon 


Diri- 


Oy BA ZaDODiEs 


gim życie fkraca iako 
gaiący; przewidziawfzy I bowiem, .ż 
by dłużey Żyli, upadliby w niebefpi 


czeńltwo Sny wczefną śmiercią 
uprzedza to niebefpieczeńftwo. Raptus 
efi ne malitia mutaret intelleftum ejus.: Sam, 
4. V. TL. Janym długo żyć pozwala, iako 
Pan miłościwy, cierpliwie czekaiący po- 
prawy, według owego wyroku: wos 


kal 
łagody fiodkie; y według noida 


m Winnicy moiey, aby przyniofła 


karząc 


no: dla złości 


` 2 
ch przymic: Kaptan: 


ewie, którego Wycię» 
rok odiożono, 


z 


f 1: 
MON: Corona aigni ita. 


in diis jegu 
K orong ir yŚci 


Bóg uwieńcza, fo jelt daie mu godność, 
honor ftarj ludzi, który w drogach 


„ani rozu 
„mnie öge, ady y ę pewną 
WyZ znaczal, G dla czego ti lub w (zcze= 
„gulności wz | do umiera, 
alboli długo żyłe: wiem wiem 
przyczyny: W w powlzech 
których Bóg fk 
ie; atoli niewiem), która „przyczyna 
którey ofobie poiedynczo wziętey flu- 
ży, Bofkich. to iet wiadomości wia- 
fnością, yim famym zachowano. 
Wfzakże mogę befpiecznie mowić y 
mó a że długie Kapłanow życie nie 
tylko piącidziefiąt lat, ale y więcey n 
Kaplańfiwie to ieft fprawowaniu Taies 
mnie 
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mnic Bofkich rachniące , poczyna fię 
od cnoty Kapłańfkiey, a ieft z niezmiere 
ney hoyności Pana BoGa nafzęgo, któ. 
ra nie tylko na tamtym Świeci 
ale y na tym doczefną nadgrodą rada 
koronuie cnoty, * Zaś wierzcie mi, ni- 
gdybym fię mówić tego nie odważył, 
balbym fię bowiem za zuchwałego być 
mianym, gdyby mię wyrażna pifma $, 
nauka o tym ńie upewniafa, gdybym nie 
poznawał tego y nie czytal, że Bog 
z Kaplanami (woiemi dobremi cnotliwe. 
mi uczynił przymierze długiego a czer- 
fiwego y ipokoynego życia. To mię to 
pobudziło, żem powiedział: Prymicye 
po piącidziefiąt lat Kapłańftwa drugie fa 
dowodem cnoty y na grody Kapłańfkiey, 
Czytaycie którzy po temu macie 
fpofobność, alboli fluchaycie wfzyfcy, 
eo Malachiafz w Rozdz: 2, wier: 4. O- 
pifal.  Opifał przymierze, które Bóg 
uczynił z Lewi Kapianem, fłowa fą Bo: 
fkie; Palium meum cum Levi, dicit Domi- 
AUS, paum: meum cum eo vitæ. €F patis, 
Przymierze moie z Kapłanem Lewi, 
przymierze moie z nim życia długiego 


y po” 


zr R 


O N 


4 << 


m 


-~ i a 0 
—— a 
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Zaprawdę Bóg hoyny, za- 
aplan fzezęśliwy. PR agnie- 


s pokoju. 
prawdę K 
cięż wiedzieć, Ci 


9 
uc zynienia tak łafkawe ego przymierza 
2 


-haycie, wiernie wam 


opówien n wizy ie fiowa Bofkie, kto 
rych gdy w yfluchacie, dóydziecie pr 
imuit mes uczyniłem z Ka- 
planem Lewi przymierze życia, bo miał 
fwoim boiażń mołą, która 


w fercu 
wfzyftkie cnoty fze: zepiła w dufzy iego. 


Lex. veritatis im ore ejts bO Lewi ulta 
fwoie prawem prawdy rządził, a kłam- 
fitwem fię brzydził. Imiquitas non'efi in- 
uenta in łabiis ejus, bo. Żadna nieprawość 
w ufłach Kapłana Lewi nie poftała, po- 
twarz obgadywanła, pochi lebftwa, prò- 
ność chwały, fzemrani a. In past & 
æjuitate omibulau bo Lewi kochał po- 
kòy y E eS , przez całe życie 
z mikim fie nie pokłócił, nikomu nie u- 
czynń krzy wdy na fortuńie , na ffawie 
y na innym dobru DEK Ge dufzy 
tyczącym. Et multos avertit ab iniquita= 
że, bo Lewi bardzo wielu odwrócił od 
nie- 


rzy” 


CZYNY. 7 
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nieprawości ; całą ufiłność łożył, ażeby, | 
bliźnich fwoich od-grzechu odzy(kował, 
y wielce mu fię powotziło. Byli nte- 


czyści, przyprowadził ich do czyftości; | 


byli zawzięci, przyprowadził ich do 
zgody; byli krzywdziciele, przyprowa” 
dził ich do fprawiedliwości; byli zaplą- 
tani wielą innemi zbrodniami, wypro» 
wadz ił ich z tego niefzczęśliwego labi- 


caii k k; i iwy; tak fobry 


pafis, czynię znim przymi erze, abe, 
fanowię, że dlugie y [pokoyne bedzię 


życie iego.  Siowa fą do póty BoGA, 
ktc ary ieft nieomylny w wyrokach "A 


ich. Paffum meum vitæ cum eo; disit Dos 
minus. 
Ani mi zarzucaycie, że to przymie- 


cze Bofkie ziednym tylko było Kapłae 
nem Lewi, fzczęgulniey Bogu upodoba» 
mym; a ziednego Kapłana trudno po- 

wfzechną prawdę , wfzyft ich Kapła- 
nów zatyfaiącą w fobie układać. Nie 
mówcie; bo ten zarzut uczyniłby mł 
podeyrzenie o was, że nie macie grun= 
tOs 


Muitos avertit ab iniquitate. Por | 


Na drugich prymie. Kapfań: 529 
towney wiadomości Pifma. Prawda : 
uczyni Bóg przymierze z jednym Ka- 
planem Lewi 0 długim. życiu iego, 
ale to przymierze rozciągnął do inńych 
niezliczonych według przeyrzenia y 
poftanowienia {wego  Kapłanow; byle 
tylko „oni z trony fwoiey, założoney 
dotrzymali kondycyi, to ieft ćwiczenia 
fie w wfzelkiey cnocie, ftanowi Ka- 
płańfkiemu porrzebney y właściwey, 
ak naucżałą $więci: Hieronim, Re- 
migiufz, Teodoret, Hugo y inni, a naus 
czaią na fundamencie flów Bofkich, 
w tymże rozdziale Malachiafza położo= 
nych: Nunc ad vos mandatum hoc o facer» 
dotes! teraz, teraz ieft przykazanie mos 
ie do was, o Kaplani. Jakteż przykaza- 
nie? flowa Bofkie w dalfzym wierfzu. 
mifi ad vos man idatum iflud, ut efet palum 
meum cum Levi. ‘Dalem wam to przyka- 
zanie, aby było przymierze Kapłana Le= 
wi z wami, to iet abyście dobremi byli, 
a w nadgrodę dóczefną prócz owey 
wieczney długie życie na podobieńftwo 
Kaplana Lewi mieli. pafum vitæ, A nis 
: Kk żey 
X.Bulfama przygodne Tem VIL, 


ry 
ée 
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Ś > PF 5 4 
zey u tegoż Malachiafza, mowi Bog de 


Kapłanow 2 złych: recefihis de via, fianda- 
izoflis plurimos , irri tum fec ifis | paum Bea 
ui, wy uftąpiłiście z drogi 


przykazań 
lu, dla tego 

zepfuliście pr zymierze Kapłana Lewi, 
które fię do was ściąg: lybyście do- 
bremi byli; irritum fecifiie p aum Levi. 
Już tedy nie zane Kapłana, ale ze 
wfzyftkich, do których fię z przeyrze- 
nia Bofkiego to przymierze ściąga, po- 
wfzech ną zkładam prawdę: że dlugie 
Życie Kapłańfkie jelt dowedem «cnoty 
Kapłańtci ey y nadgrody za nię. O faz 
cerdotes! Mandatum mtum ad vos... ut ef- 
fet pd aum meum cum- Levi: 
Rzeczecie, ( domniewam fię, bo nie 
widzę, cobyście mi iuż innego zarzucić 
mogli; ) rzeczecie: acz przymierze Bo 
(kie dłógiego Życła uc ZYSIOGE z Lewi 
Kapłanem cnetliwym. rozżciągnęła wo- 
la Bofka na wielu Kapłanow dobrych; 
ale to tylko fiużyło Starozakot 
płanom; zaś przywiley fkafl 
teftamentu trudńo ftofować y przywłae 
fzczać nowemu Ewangelicznemu Telta= 
Mens 


Owanego 


Na drugich prymie: Kaptan? 531 
ińentowi y Kapłanom iego. Jeżeli tak; 
fako fie domniewam , przeciwko mnie 
mowicie, dziękuię wam za darią okkazyą 
bym w Teologicznym Literalnym ttu- 
maczeniu ftow Bofkich u Proroka cal- 
cu famego dofzedł, a tak was ofłatecznie 
na rozumie zwyciężył. Pozwalam to, 
Że przymierze z Kapłanem Lewi o dłu= 
gim życiu uczynione do wielu Kapta- 
now dobrych -farego teftamentu było 
rozciągnione; ale na to nie pozwalam; 
Że to przymierze do famych tylko Ka- 
płanow ftarego Teftamentu ściągało fię; 
a nie zachodziło do Kaplanow nowe- 
go Teftamentu. Pozw alam na to, że 
Ceremonie Kaplańfkie Starozakonne fą 
fkafiowane ; ale przywiley uczyniofiy 
z Kapfanem Lewi, względem Kapianow 
dobrych y ćnotliwych nowego Tefta- 
imentu nigdy nie był y nie iet (kaflo- 
wany. Dalig wam tego dwie nieprze- 
konane przyczyny. Pierwfza mnieyfza; 
druga więkfza; oboia zwyciężaiąca. 
My Kapłani nowego Teftamentu, co 
do charakteru y do wladzy godnieyfze= 
ini iefteśmy od Kapłanow farego Tez 
Kka fas 
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fiamentu. Oni byli figurami nafzemi, 
a ich ofiary były figurą Ofiary nafzey 
Oltarzowey, ktorą fprawuiemy. Oni by: 
4 w iarzmie, iak mówi S. Piotr, my ie- 
fteśmy w duchu przyfpofobienia na Sy- 
noftwo Bofkie, y w którym wołamy do 
Qyca, iak mówi Pawel; więc godniey= 
{zemi iefteśmy. A jeżeli zaflugi tych, 
którzy woły, barany na Ofiarę zabi- 
iali; ieżeli zaflugi ‘tych, którzy w 
prawie ffużebniczym byli, tyle ważyly 
u BoGa, aby długość dni dla nich*otrzy» 
mywały, Pafium vitee; zaflugi nas Kapta- 
now nowego Teltamentu, którzy Ba= 
ranka niepokalanego ofiaruiemy., którzy 
grzechy adpufzczamy, którzy w prawie 
Synoftwa Bofkiego żyiemy, nie będąż 
godne tego przymierza., tey nadgrody 
fat długich ? zapewne wlaściwize to 
przymierze Kapłanom nowego Tefta- 
mentu , niżeli było Kaplanom ftarego 
"Teftamentu. 

Ale byście nie rozumieli, że do'me- 
go domyfiu nakręcam wolne ' fobie 
Przywileje Bofkie, daię wam drugą mo- 
cnieyfzą przyczynę z tychże famych 
rozdzia* 


© WMG ni: mn- oga OZ 


> 
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rozdziałow Proroftwa Malachiafza wy* 
iętą. , Proroctwo Malachiafza ma czte- 
ry tylko rozdziały: w trzecim y czwar= 
tym mowa O przyiściu dwoiakim Chry- 
fiufowym,o iednym przyłściu narodze- 
nia, o drugim. przyiściu na fad. Zaś 
w pierwlfzym y drugim rozdziale mowa 
o Ofiarach.y Kapłanach. W pierwfzym 
rozdziale Bog naypierwey mówi o Sta- 
rozakónnych Ofiarach;. y odmiata ie, 
gardzi niemi, powtóre zachwala nawe*- 
go Teftamentu Ofiarę, y oświadcza fię, 
że ona naymilfza być mu miała. Wfzak= 
Że tak przy końcu rozdziału pierwfze= 
go mówi: munus non fufcipiam de mant 
veftra, ab ortu Jolis ufque ad occafum .. iR 
omni loco facrificatur , E offertur nomine 
meo oblatio munda; nieprzyimę tuż z rak 
wafzych daru Kapłani Starozakonni; iuż 
od wfchodu aż do zachódu, nowa Ofia- 
ra niepokalana, czyniona będzie imie 
niowi moiemu. Które flowa według 
wizyftkich ttumaczow Pifma S. Ofierze 
nafzey Ofłtarzowey a nie inney fiużą. 
Powiedziawfzy to Bóg w Rozdziale 
pierwfzym , temi fíowy poczyna ro~ 

Kk 3 zdział 
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zdział drugi: O facerdotes! nunc mandaa 
tum meum ad vos. Mandatum, ut paum | , 
meum fit cum Levi, O Kapłani teraz ią | | 
wam przykazanie kładę, a to przykazą- 


nie, aby przymierze moie z Lewi Ka- f 
planem uczynione było wcale: to ieft, t 
abyście cnotliwemi byli, chcecieli być 3 
itarości.godnością uwieńczeni, iaki był -| ; 
Kaplan Lewi; paĝum meum cum to vitæ €> | i 
pacis. "Fo flowo: o facerdotes, o Kapta- ; 
ni! powfzechnie rzeczone wfzyftkich | ; 
zafięga Kapłanow , tak dawnego iako [1 l 
nowego Teftamentu. Jako bowiem w i 


pierwfzym rozdziale Bóg dwoiakie o= 
fiary wylicza: iedne ftarozakonne, które í 
odmiatał, y Ofiarę Oltarzowa nowego | 
Teftamentu; tak gdy po wyliczeniu tych 
ofiar mówi: o /acerdotes! o Kapłani! te- 
raz wam przykazuię, to flowo: /acerdo- 
żes do wfzyftkich fię Kapłanow odnofi 
tak dawnego iako nowego Teftamentu; 
bo których z powfzechności fwoiey nie 
wyimuie prawo, zwłafzcza przywilejo- 
we, ani my wyimować powinni; guod 
Lex non excipit, nec nos excipere debemus 
mowi. Barbofa. 


A ie- 
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fzyftkich Kapłano A 
ie, toć wfzyfcy Kas 
piani c do p przy a Lewi o długimży* 
leżą, ieżeli to im z pr ieyra nia Bos 
ane, y ieżeli hę przez cnoty 
cum eQ 


mowa y pr 


eż2 


ciu na 


fkiega zg 
paum mewn 
4 


do teg o fpofóbi ią; 
uit me, lex veritatis 1% 


yitæ ES p! IS; im $i 
ore ej Us , 001 ef inuenta iniq nitas in labiis 


gb iniquitate- avertit. Na 
ie literalnym mówię; 
com ETENN: powtarzamy 
Że Prymicye Po. Kr lat Ka» 

zj dow oden e cnoty Kay 


$jus , mult 
tym ia fundamencie 
al, y toż lamo 


płańttwa dr 
plańfkiey y 
Bofka czyni, 
nowi dobremu. Mamy 

fobie winfzować, 

PTA z nami wch odzi; ale mamy 
o co ufiłować , abyśmy kor dycye przy- 
mierza Z s "ŁY nafzey wykonali. Aie- 
ŚĆ Pana Zamierza iąca w tym 


> 


dałąc dlugie lata a Kapla 


w takowe 


rzeańmy na 


fes 


tey fate rości, O którey Mędrzec: ætas 
neliutis vita immaculata Sap. a U.9: więk 
Qarości życie niepokalane, zgadzając bg 


Kk 4 z nayo 


nam życie op pilala. 
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z naywyżfzym Pha niem. Ci z 
którzykolwiek fa yt veda Od BoGa dru= 
gich Przymicyi uwielbieni darem; niech 


g 


i 


z Dawidem S < za fkütėczne od śmiere 
zachowanie y uwólnienie od kich 


ücifkow.dziękuigecym odezwą fię: quid 
retribuatń, à co oddam | 
mi dać raczył? oto K 


wezme; a wzywać 


; co 


Śluby moie oddańńi Panut otzćd øt bicze 
1 


wizy BR lud w pfzyfichka Domu 


Pańfkiego. Calicein Jaluttrić fctipidm « 
voia reddam Pf. iiy: 


se 


 lwieńczone 
cie O tym I 
aeria całemu Ko 


wraz nië- 

MAMEET WY a]! 1) 
ściolowi Gntyftut 
wemu pociechy przynho 


Oraz DO 


wiem Dawid te fłowa mówi: Introibo 
ad Altare, ad Deum, gu 


1 


do Oltarza, dd BoGa, ktć 


wnidę 
wefelą. 
le 
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Ze ani więcey ani mniey lat Kapłań- 
twa tylko pięćdziefiąć do odprawienia 
drugich Prymicył zwyczay kościelny 
potrzebuje y Neznacza, rozumiałby kto, 
że wtym zwy zatu żad ney przyczyny, 
procz woli tak fobie upodobałącey s łaK 
thowieńy: fiot pro ratione voluntas „ nië- 
mafz. Atoliia py fądzę. JO, że 
Czterdzieści godzi Nabożeńftwu Sa* 
kramet stalnemu file 'mnley ani więcey 
fa wyżnaczone „, mie ieft to z famego 
Gpodóbania tak chca cego , ale fig to 
dzieie dla ŻE! ia Taiemnic Pifma S. 
w liczbie 
ko naucza gru! ah Zakonu moiego 
Theolog Quisgudduenaś Hifzpan zaraz 
fia początku Traktatu; ktory _napifał de 
gubil ileo quadragmia horarum. Tak gdy 
w Kościele Chryftufowym Prymicye 
drugie po piącidziefiąt lat Kaplańftwa 
czynione bywaią; nie predzey ani po- 
żriey, nie mamy powątpiewać, że teń 
zwyczay Kościelny niektóre Taiemnice 
Pifma w pięćdziefiątey liczbie zamknięte 
lbo do tey liczby przywiązane wyra“ 


zypómi 
i 
lianie 


liewa 


guinquaginia ? piç 
wiedliwych v w tym mieście zną 
Panie, dla tych piącidź 

cifz kary od tego piala, ? Od powiedz 
Bog Abrahamowi: fi invenero quinquagi 


ta juftos in medio. ciuitatis , dimittam om! 


0.90 propter 
wiediiwych 


ugich prymicz Kapłań: / 1539 
dę miafta karał. O miłofna Abrahama 
proźbo! o naypomyślnieyfza Bofka od- 

owiedzi! Pięćdziefiąt lat Kapłana dru- 
gie Prymicye odprawułącego, tę pro" 
żbę Abrahama, tę odpowiedź BOGA 
fzczęśliwizym (kutkiem przypominaią. 
jako Abraham Pater credentium Ociec 
prawowiernych, tak Kościoł Chryftu= 
fow Matka wiernych mówi do: BoGA: 
Wiem Boże bardzo wiele miait Chrze- 
ściańfkich , nad któremi fprawiedliwe 
pioruny twoie fə zawiefzone, y CO tylko 
nie uderzą na nie ku pogromieniu zło- 
ściich. Ale móy Panie. fi fuerint quin- 
quaginta jufłi, non parces? gdy ia ci po- 
fiawię Kapłana, ktory przez pięćdziefiąt 
fat fiużbę twoią fprawował, a wfzyftkie 
łata iego były fprawiedliwemi, quinqua= 
ginta jufti; gdy on przy Oltarzu dopeł- 
niwfzy pięćdziefiąt lat Kapłańftwa fta- 
nie, a Syna twoiego nayukochańfzego 
za grzechy Chrześciańfkie ofiarować ch 
będzie, aza nie przepuścifz? aza co Oy- 
cu prawowiernych Abrahamowi, to 
mnie matce wfzyftkich wierzących nią 
odpowiefz? dimittam omni loco propter 
; quins 
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duinquagiita, cdpufzczę, nig 
dę w całym Chrześciańftwie 
piącidziefiat lat fprawie liwych. C 
miątko naypociefznieyfza! day Boże 
byś tu w Krakowie fwóy naypomyśl.- 
nieyfzy fkutek miala. i. 
Pruga Taiemnica wielce pociefzna | fa 
v tanie prawa pifanego , do pięćdziefią- 
tey liczby przywiązana, iako czytamy | 
w Lewityku. Dał prawo Bóg Moyże- 
fzowi w te ffowa: Lev: 25.V. 10. Sanfii= | g 
fiabifque annum quinquagefimum , EF voca- 5 
bis remi(fionem .... ipfe eft enim jubileus. 


> ATZ ASATI 
RAZ. AN 1 


Revertetur homo ad poje ionem fuam, é k 
unujfqui/quę; rediet ad familiam prifinam 3 f 
święcić będziefz rok pięćdziefigty, na- i 
zwiefz go odpufzczeni em, bo om ieft | į 
Jubileufzęm ; ;-wróci fię człowiek do 
dziedzictwa fwego, y każdy do pokole- 
nia (wego. Ten rok pi ięćdzi efigty był | 
wielkiey radości y pociech 


hy, a zwła- | 
fzcza dla ludzi hoig . W nim bo= | 
wiem wfzyfikie długi pieniężne dlużni- 
kom darowano, wfzyftkie pofleflye przes 
dane, zafławione, w długu odebrane 
wracały fig do {wego dziedzica. Tułacz 


nie 


. : p 5 4 
rugich prymie: Kapłan: 
fchronienia przychodził ia 


domu iak do fwego, a po! 


j poftanowii. 

iefiątletni Staro-Zakon* 
„kąd te oddawania pof* 
igt lat zmierzały? ot 
Qufa, który miale na 
ny był tako prawaziw) 
zykazał Bóg co pięćdzie= 
ą feffyi cudzych oddawanie 
włafnym Dziedzicom, y 7 cudzego do- 
mu wracanie do włafnego ; aby hę po” 
kolenia żydowfkie dawnością wiekow 
niepomięfzały; ale raczey przez odebra* 
ne dziedzićtwa , y Sukceffyg Qycow 
fwoich, różniły od fiebie, a tak tacne 
potym rozeznanie było, Z którego po” 
kolepia w czafie narodzony Syn Bofki 
na świat przyfzedł. Drugie Prymicyć 
W pięćdziefiąt łat Kapłańftwa ten  Jubi= 
łeufz Staro- Zakonny przypotninaią . 
jubiłeufzowe pięćdziefiąt lat oduofity 
fię do Chryftofa, który miałprzyiść na 
świat w ciele śmiertelnym; pięćdziefią6 
tar Kapiańitwa odnofzą fig do Chryttus 

fa 
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U fa który na flowa Kapiańfkie przycho= 
Hi dzi pod ofoby chleba y wina wciele | "* 


| nieśmiertelnym wielebny. Pięćdziefige | * 
lat Jubileufzowe odnofi y fię doodpu- | © 
fzczenia dłusow pienieżniy ER pięćdzies< fi 
fiat lat Kaplańftwa odnofi fię do Ofia: st 

| ry Oltarzowey , która otrzy muiąc łafkt | * 
fkuteczne ku nawróceniu grzefznikow w 
fprawuie odpufzczenie grzechow: O | 7 
Boże! gdy zawitafz dzifiay na nowe | * 


w tych rękach; w których mile przeź 
pięćdziefiąt lat gościłeś, day ram Jubi= 
U leufz; dimitte nobis debita nofira, odpuść 
aai ham nafze długi czyli grzechy. 


I Trzecia Tałemnica wefołości do li- p 
ezby pięćdziefiątey przywiązana w fta- t 
hie ła(ki, w prawie Ewangelicznym ieft, ` 
że Duch Te AIR 4 w płęćdzie= ; 


fiat dni po zmartwychwftaniu Chryftus 
fowym na Apoftoły zftąpił, y przyntófi | 
z fobą wfzyftkie dary, którekolwiek do | ' 
nauki Ap zofo} (kiey y poświęcenia całeś | í 
go Sieć pot trzebne były. To przyis | | 
ście Ducha Nayświętfzego w pięćdzieś | 
fiat dni; przypomina fobie Kościoł w | 
drugich Kaplańfkich Prymicyach, gdy 
w pięć= 


i ; MEINS 
zbawieniu Świa ta dziel 


4 k 


Hofe m 


GACEK: Jug 


pó 
vio, vite 


Led wsz 
lobieńftwo obrazu, który = 
ofobę, ktora siek jk kilka 
pewnemt : 


longius» 
efie że præ 
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wafzego zdania w tym uciekam fię. 
Wfzakże ciefzą fię Królowie, gdy kon- 
fyliarzow ftarych, a rzeczy dawnych 
wiadomych maia. Woyfka bardzo ra= 
de Urzędnikom ftarym, w fztyce wo» 
jenney wyćwiczonym, y dawne zwy» 
cięftw doświadczenie maigcym. Tak 
ciefzy fię Kościoł Chryftufow, gdy ma 
ftarych Kapłanow , a tacy fa, którzy 
w Kapłańfiwie pięćdziefiąt lat (zczęśli» 
wie przepędzili, Oni fą koofyliarzami 
iego oni fa urzędnikami iego ; o nich 
mówi Kościoł flowy Ekklezyaftyka w 
Rozdziale 25. wierfzu 6. położonemi: 
quam /peciofum canitiei judicium €3 Pfef- 
byteris cognofcere confilium/ quam fpeciofa 
veteranis fapientia .... Corona fenum muls 
ta peritia, €$ gloria illorum timor DEL, 
© iak piękne w ftarych zdanie, w Kapla- 
nach dawnych rada, «w podefziych mą» 
drość : koroną ich wiadomość wielu 
gzeczy, a chwałą bołaźń Boża. Przeto 
dobrze Auguftyn S. uważył; co to iet, 
Że Kościoł święty Kapłanow fwoich na- 
zywa Prefbyteros? Prefbyter z Greckie- 
go iedno znaczy co fenex ftary.  Azą 
każdy 
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każdy Kapłan ma godność ftarości? Od- 
powiada Auguftyn: Kościoł Chryftus 
fow radby miał Kaplanow wfzyftkich 
faremi, a że wfzyftkim wyroki Bolkię 
łat długich nie pożwalałą , atoli wfzyfcy 
być mogą ico do mądrości y cnoty fęr 
dziwemi.  Ciefz fię więc Matko Ko» 
ściele drugiemi Prymicyami Kapłanow 
twoich! Ciefzyfz fię pierwfzemi, dopie- 
roż drugiemi.  Pierwfzy raz Kaplan 
fprawutący Ofiarę, flużbę bofką poczy= 
na; drugi raz maiący Prymicyę iuż za- 
fużony Kapłan. Pierwfze Prymicye o* 
świadczaią narodzonego dopiero Kapła- 
na: drugie prymicye pokazuią Kapłana 
zafłużonego , y honorem ftarości uwiel- 
bionego. Aza Matka nie bardziey fię 
ciefzy. , gdy widzi (yna fwego zafiużone- 
go y na godności wyfokie podniefione- 
go,a niżeli gdy go w kolébce oglądała 
pielufzkami związanego? Ciefz fię Ma- 
tko Kościele, ciefzmy fię z Matką nafzą 
wfzyfcy. Hee efi dies, quam fecit Domis 
nus, exultemus in ea. 

LEi CZĘSG 
g Balfama Przygod: Ter: VII. 


(KAZANIE XVII 
CZĘSC TRZECIA 


„TA tymże iuż Chrześcianie moi prze- 
L Wftaniemy? Nacoby 'fię"nam przyda- 
o patrzyć na innych zaflugą y nadgro- 
dz ftarości uwieńczońych.,-na-coby fię 
pozydało być przytomnemi .powfzech- 
ney radości, 'gdybyśmy -ztąd żadne- 
go pożytku dla dutzy snafzey wziąć nie 
Mogli? nie potrzebaby snam było z:Da- 
włdem pytać fię duizy <wlafney: guare 
érifis-es anima mea, “guare conturbas:me? 


za coż iefteś fmutna -dufzo umoła,y za | 
ą >Y 


čo 'trofkltwą?:bo-odpowiedziałaby mam 
Zaraz: pożytku-nie mam. Przeto mò- 
wię, com mowić *zamierzył, ty <na:tym 
zakończę : Prymicye -drugiesnie:tylko fg 
dowodem y nadgrodą -cnoty /Kapłań- 
fkiey, nie tylko przyczyną 'pociechy w 


Kościele Chryftufowym, :ale fą fkute» | 


czną pobudką dufzom Chrześciań(kim, 
by długo zle żyjąc Ofiarę -z fiebie Bo- 
Gu uczyniły, albo długo Żyiąc nie źle, 
odnowiły fię przez dobrowolną Ofiarę 
na lepfze. Jako Kapłan może mieć dwo- 
ie Prymicyi według zwyczaiu Kościel- 
nego; 


| 
| 
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mego; tak każdy Chrześcianin może y 
powinien mieć dwoje Prymicyi oby» 
czaynych. | ; 

Pierwfze Prymicye Chrześciańfkie fą 
wfzyftkim pofpolite: każdy bowiem 
Chrześcianin przy Chrzcie świętym ftal 
fig pierwiafikową Ofiarą Bocu, y był 
nią, póki nie ftracił niewinności. O tax 
niewinnych ludziach mówi Jan Swięty: 
Apoc: 14.v. 4. Hi funt primitie Deo $ 
Agno, ci fą pierwiaftkami Bogu y Baran- 
kowi. Ale ach! iak pofpolite wizy» 
ftkim pierwiaftkowe niewinne życie, 


tak bardzo różne lata, ktore po dzie- 


eińftwie naftępułą. Wielu ief, którzy 
blifko.po zaczętym używaniu rozumu 
porzucili Boga za zgorfzeniem pofzii, 
do grzechów fię przyzwyczaih. Już 
Jat dwadzieścia, trzydzieści, czterdzie= 
ści miia, iuż pięćdziefiat dochodzi, a o- 
ni w złych nałogach bez żadney popra- 
wy trwaig, iyż do tego przyfzło, że fię 
Kazaniami brzydzą, w Kościele nie by- 
waią, Spowiedzi nawet Wielkanocne or 
pufzczaią , aby tak bez żadney tamy ną 
zatratę lecieh. Wielu ieftiefzcze tym 
LI 2 prze» 
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przeciwnych, którzy za lalką Pana Bo- 
GA maiąc dobre wychowanie y oddale- 
nie od okazyi grzechowych, nie obra- 
zili iefzcze w wieku fwoim Pana BOGA 
grzechem śmiertelnym; albo ieżeli fię 
gm obrazić trafiło, tedy wnet pokuto- 
wali, y'włęcey nie obrażać Maićftatu 
naywyżfzego poftanowili, czego y do- 


chowali.  „Atoli niedbałe prowadzą ży- | 


Gie, tuż ię w fprawiedliwości fwoiey niee | 


żako zfiarzeli, y niebefpieczeńftwo ieft, 
aby przez to niedbalftwo znowu nie u- 
padli ciężko. 

Do takowych w dwoiakim podziale 
fudzi, z okoliczności drugich Prymi- 


cyi Kapłańfkich mówię y napominam | 


żch, aby też y oni drugie obyczay- 
ne uczynili prymicye. Mówię, ażeby 
łudzie długo złe prowadzący życie, u- 
czynili z fiebie nieodwłocznie Bocu o- 
fiarę, o którey naucza Dawid. w Phal- 
miech fweich : facrificium Deo fpiritus 
<ontribulatus: cor contritum €F humiliatum, 
P[. go. v. 19. Qfiarą Bocu duch zafmu- 
cony, ferce fkrufzone y upokorzone. 
Takich prymicył od was „Bóg wycią- 
i ga 
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ga zaftarzali grzefznicy , do takich was 
drugie Prymicye Kapłańfkie zachęcałą y 
łafki Bofkie do nawrócenia wafzego 
przez JEzufa Chryftufa, którego ofiaruią, 
iednaią. Nie czyńcie tych iafk prożne- 
mi, nie odkladaycie ofiary. walzey na 
czafy niepewne; ieżeli ich teraz nie od- 
prawicie, podobno ich nie doczekacie, 
bo grzechy wafze fą pewnę, gniew Bor 
fki pewny, pewne y to, że Bóg pogar= 
dzicielom łafk fwoich, umyka łafki; pe- 
wne y to, że grzefznicy niefpodzianie 
umieraig. Nie odkładayciefz ferdecznych 
Prymicyi, czyńcie ofiarę fkrufzonego 
ferca, gdy za was ofiaruią; bierzcie u- 
fprawiedliwienie, gdy za was Z Abra- 
amem do Boca wołaią; iednaycie fig 
z Panem, gdy fig wam podaie pięćdzie- 
fiat lat Jubileufzu Kapłańfkiego ; przy* 
miyeie Ducha S. gdy go wfzytcy wzy= 
wamy: veni Creator. 

Mówię iefzcze do was ludzie fpra- 
wiedliwi, ale w fprawiedliwości fwotey 
przez niedbalftwo zaftarzeli: odnówcie 
fię przez dobrowolną ofiarę. Do tego 
was zachęca Dawid, gdy mewi: ultus 

13 ut 
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uć palma florebit, fprawićdliwy iak palma 
kwitnąć będzie ; fiedmdziefiąt tluma- 
czow to żyta: jufłus ùt Phenix evolabit, 
fprawiedliwy iak Fenix wyleci. Coż 
za podobieńftwó fprawiedliwegó do Pal- 
my y Feńixa? wielkie, Jeżeli Człowiek 
fprawiedliwy chce zawfze łak palma 
zwycięfka Kwitnąć, powinien iak Fenix 
uczyniwfzy żfiebie w ogniu miłości Bo- 
fkięy Ofiarę, na nowe a lepfze życie 
wylatywać, út paźnić evolabit. Jaśniey w 
tym napomina Pawel ; na iednyńh miey= 
fet mówi: W nowości życia chodźmy; 
na drugim: odńiawiaprńy ducha myśli ras 
fych; na inńymi zwłóczńy z fiebie 
ftarego człowieka, á przyoblekaymy fig 
w Chryftufa. A przed óczyma mamy 
pobudkę Oltafżową; łak wcnocie; w 
dobrym życiu odnowić fię; odmłodnieć 
mamy; gdy Kapłan laty ukoronowany 
wraca fię dźiliay dð mtodośći Kapłań: 
ftwa fwe Mitroibo ad Altare; ad Des 


UMI; gti 


lætifcat juventutem meam: 

Bądź iuż pochwalony Kapłanie nay= 
wyżfzy wedltig porządku Mełchizedecha 
Chryfie Jeze, ktoryś Starcowi twemói 
dał 


=. m 


can wy p. Y pył jj PA 


Na drugich prymic: Kaptań. sz? 
dat honor drugich Prymicyi; bądź przez 
Ofiarę iego wizelkim uwielbiony ho- 
horem.. Wiem, że. niegdyś złość. zaka* 
mieniafa, odmiatałąc naukę twoię, temi 
cię zuchwale zelżyła flowy : „joan. 6: V 
57. Quinquaginta. annos nendum habes, Wë» 

fzcze niemafz piącidziefiąt latf;. niechże 
ci tę obelgę pięćdziefiąt: lat Kapłańftwa 
ugie: nadgrodzą. Odbie- 
ray od; nas; święty Panie: honor- tobie 
Bocu' powinny. , 4:04M> świadcz. łafki 
twoie iako; Oyciec łafkawy.. Gdy cię 
pocznie piaftować wtym Kościele twoy 
Symeon: homo jufłus 65 timoratuś , expe- 
Fans. confolationem.... © Spiritus: Santus 
erat in eœ, Luca 2. U. 25. utwierdź. wiek 
iego na dalfze czafy ; nie pozwalay , by 
mówił: Nune: dimittis feruum tuum Demi- 
ne, ale raczey niech z Dawidem mowi: 
Spera anima, quoniam adhuc con Gtebor illis 
Potrzeby Kościoła twoiego Opstrz, aby 
Naywyżfzy Bifkup , który namieftni- 
kiem ieft Chryftufowym, yinni wizy- 
fcy Bifkupi, którzy na mieyfcu Apoftol= 
fkim fprawuią lud Katolicki, pociefzenł 
byl. Zmiłuy fig jefzeze nad grzefznie 
14 kami 


y Prymicye: dr 
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kami Zakamiałemi, niech dzifidy ma kø- 
niec nieprawość, a ferce ich fkrufzóne 
niech ci fię wdzięczną ftanie Ofiarą. 
Zmiłuy fię nad wfzyftkiemi, byśmy wy» 
dzwignąwfizy fię z niedbalftwa, flużbę 
twołą Ww rzeźwey pilności y gorą- 
tey miłóści, przez eałe życie (pras 
wowali, a po niey tu na ziemi fkóńcze- 
ney takie Prymicye ofiągneli , iakich 
włufzuie Pawel święty Tefialończykom, 
y dziękuie za nie Boću: Debemus gra- 
kias ógere Deo ..: quod elegerit vos DEUS 
primitias in falutem; Tefal: 2,v.12, to ieft: 
żebyśmy fię ftali Ofiarą wiecznie Bdća 
chwalącą iw Kościele tryumfuiącym 
Amen. 


KAZA- 
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miane na Obłóczynach Zakon: 
nicy S. Norberta. ` 


Simile ef regnum Cel 
quærenti bon 
fa .. Vena 

sy YĆ 
Maith: 13. U. 45: 
Podobne ieft Kr 
kupcowi, í 
[ży iednę drog 
miał, y kupił ią. 

2J ż 


[) Ożne fą w rozumieniu miftycznym 
| W tych dobrych pereł y tey drogłey per* 
ły Ewangeliczney tlumaczenia. Naczy* 
ać fię o tym u SS. Auguftyna, Hieroni* 
ima, u Salmerona; Korneliufza a Lapides 
y innych wykładaczow przypowieści 
Chryftufowych. Wizikże wrozumie- 
niu literalnym Teologicztiym iedno * 
pofpolite wfzyftkich zdanie ieft, że przez 
perly Ewangeliczne ma fig" rozumieć 
życie Chrześciańtkie: Przez perły: do- 

bre 
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bre ma fię rozumieć życie Chrześciań - 
fkie dobre; przez perię drogą wynalezio- 
ną ma fig rozumieć dofkonałość życia 
Chrześciańfkiego. Teto perły, wzią- 
wfży na fiebie. podobieńftwo- kupca 
Chryftus Jezus; pokazuie nam y zachęca, 
byśmy ie fobie kupowali: negotiamini , 
dum venio’ Luce 19.0. 13. kupuycie fobie 
odemnie życie Chrześeiań (kie, albo do» 
bre tylko, które ieft porównane z do- 
bremi perłami, albo: nie tylko; dobre, ale 
dofkonałe, które ieft porównane z dro- 
gą iedną wynalezioną perłą. Zgołaku- 
puycie fobie takie życie Chrześciań(kie, 
iakie do ftanu wafzego ftofować fię mo- 
że, do iakiego z natchnienia Ducha Prze-. 
nayświętfzego powołanie macie; negotia- 
mini: Cala więc. moia Kaznodzieyfka 
robota na tym folennych Obłoczyn Ak= 
cie, na ktorym mówić wielka dla mnie 
chwała, żałeży na: tym, aby przefłaiąc na 

fiowach Ewangelicznych, tym trzem py- 

taniom należytą dał odprawę : gdzie fzu- 
kać perel dobrych: Ewangelicznych ? 
gdzie tiẹ znayduje perla droga Ewange- 
liczna? y co trzeba dać za perłę drogą 
Ewan- 
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Fwańgeliczną. To iett: gdzie fię znaleść 
może dobre życie Chrześciańfkie; gdzie 
fie, znayduie nie tylko dobre ale y do* 
(końale życie Chrześciań(kie; y co trze“ 
ba łożyć na ofięgnienie życia Chrze- 
ściańfkiego dofkonałego: Według te~ 
go naftępuiącey mòwy czynię podział. 

Triudńe fzukańie na Świecie perel E= 
wangelicznych; Z fzadka fię znayduią, y 
to tyko dobre. To iet z ćrudna na 
świecie życie Chrześciańlkie dobre. Sis 
mile quëtenti bonas mdrgaritaś Pierw [za 
Część Kazania. 7 

Perła Ewangelicznia raydrożíza; tó 
śeft dofkonałość życia Chrześciańfkiego; 
y lacno y niepochybnie zńayduie fig w 
Żakonie: Inventa una pretio/a mir gariids 
Druga Część Kazania. 

Kto ma powołanie do Zakonu, tey 
drogiey perły, te ieft dofkonałości żys 
Gia Chrześciańfkiego powinien w nim 
fzukać, a żeby iey nabył ; powinien 
wfzyftko , co ina, y czym ieft, na to to“ 
żyć.  Vendidik omnia, quiz habuit; © te 
mit eam: Trzecia Część Kazania. 

Będziefż celem y przykladem tey mós 

wys 
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wy, Jaśnie Wielmożnych Dam aw Córg, 


dla miłości Chryftufi owey dz ifiay pogar- 
dzziąca Światem, a do Zakonu wltępu- 


iąca Juftyno. Maige emu na więkfzą Syna 
twoiege Jezufa Chryftufa chwałę mò- 
wić, poblogofiaw przedziwna MATko 


niepokalanie poczęta Panno. Ad M.D.G. 


CZĘŚC. PIERWSZA, 
"JE w zeplutym świecie trudae fzuka- 
"4% pereł Ewangelicznych, to ieft: że 
z trudna na Świecie życie dobre Chrze- 
ściańfkie; z dwoiakiey to poznać przy- 
czyńy: żftanu świata zepfutego,y z złyc h 
fkutkow tego ftanu. Stan Świata zepfu- 
tego zależy na prawie zlym Świata, na 
przykładach złych Świata , y na okas 
zyach do złego. Prawo świata cäleieft 
przeciwne Prawu Chryftufowemu, Chrys 
ftus ubóftwo y piacz poczytuie za bio- 
goflawieńftwo; Chryfius na krzywdy 
każe być nieczułym, chętnie ie darować; 
Chryftus radzi Chrześcianinowi famego 
fiebie.zaprzenie, dzwiganie krzyża, y in- 
ne tym podobne do myśli y ferca poda- 
ie 
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ie prawidła; Świat zaś cale: przeciwnie 
cozporządza. Ubóftwo y płacz ma za 
niefzczęśliwość, zemfię za punkt hono- 
gu, miłość famego fiebie nieporządną 
za wfzelkich fpraw regulę. Te prawa 
ftarzy pochwałalą, dorośli fię niemi rzą- 
dzą, dzieci fię niemi razem prawie Z 
mlekiem napawaią. O iska więc mufi 
być trudność fprzeciwiać fię temu świa- 
ta prawu! Sprzeciwić fię temu prawu, 
ief to obròcić na fiebie wfzyftkich oczy, 
ieh tyfiąc mieć prześladowoow fwoich, 
którzy albo fzyderftwem albo różnych 
ugryzkow wyrządzaniem, od dobrego 

rzedłięwzięcia odftrafzyć ufiłułą; ieft 
pokazać fię odludkiem, ieft podać fię na 
pogardę. A komuż śwłeckiemu ftanie 
na to ferca? 

Do złego prawa złe przyftępułą przy: - 
klady, które świat cały napełniły; przy- 
kłady różnych grzechow y zbrodni, 
do zepfucia niewinnych dzielne. Procz 
bowiem tego, że wielką mnogość na- 
śladowcow fwoich małą; prócz tego, że 
do |fkażoney natury każdego człowieka 

przypadaią; iedyną granicę, tamę do 
wfzel- 
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wfzelkiego złego, obalaią. Tama wfzel: 
kiego zlego wityd y boiaźń zlego ; złe 
przykłady odeymuią wityd y boiażń 
niewinnym, a na to mieyfce daig Śmia- 
łość grzefzenia, jak mówi Auguftyn 
w fpowiedziach: twoich: puduit me effe 
pudentem inter impudentesz 0 czym po- 
wfzechniey przefirzega Pifmo święte: kto 
fię dotyka fmoły , fkalan będzie; a kto 
przeftaie z pyfznym, pylznym fię ftawa. 
Do złego prawa y złych przykładow 
przyftępuią niezliczone na świecie o- 
kazye do złego. Stuchaymy S. Leona 
Papieża: ludzie światowi w oblężeniu fą 
zawfze, a nie mogą fię uchronić, bo o- 
kazye y pokufy fa złączone z temi rze- 
czami, które w ręku maią', y przy iktó- 
rych uftawicznie być mufzą. Pobydzaią 
do złego żądze, wkradaią fię lubości, 
neea zyfki, rozpalaią do zemfty ięzyki 
obmówcow, zdradzaią pochlebcow u- 
fta; niebefpieczność od bogactwa, któ- 
re łakomftwo nieci; niebefpieczność od 
ubóftwa, które w defperacyą wprawnie; 
niebefpieczność od zdrowia, które przy 
wolności na wiele fię złego waży, Ah 


zły 


gą r 
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TL o ua mo pa PY PZ, wm fm Chg 


ie; 


zy 
ih 


o Obłoczynach 550 
zły świat, świat mieyífgem zarazy, świat 
miey(cem obozu nieprzyłaciel(kiego , 
Świat 'mieyfcem rozboju, Świat miey- 
fcem fidel. Dopoty Swięty Papież y 
Doktor Kościofa. © iaka więc trudność 
ieft wzepfutym świecie prowadzić ły- 


* „cie dobre -Chrześciańfkle, coż dopiero 
„dofkonale: 


Podźmyż'odftanu zepfutego świata 

'do tych fkutkow, które fię z tego nic- 
'fzczęśliwego rodzą ftanu. Swięty Jan 
'powiada.o troiakim fkutku, flowa fą ie- 
go ;-omne, quodefi in mundo , concupi/cen- 
tia carnis eft, © concupifcentia oculorum s 
E fuperbia vitæ. t. Joan. 2. V- 16. wizy= 
ftko:co ieft na świecie, albo iet pożą- 
dliwością ciała, albo poządliwością 0- 
czu, albo pychą Życia; tefą trzy ogro- 
mne działa, które nie tylko dofkonałość, 
ale też fundamenta dobrego życia Chrze. 
ściań(kiego z gruntu ruinuią., Powiedz: 
cie mi bowiem, iaka zabawka Chrze- 
ścianina, prawem świata, przykładami 
jego y okazyami do złego nadwerężo- 
nego? Zabawka iet ćwiczenie fię wes 
dług pożądliwości oczu; temi fię rze- 

Cza- 
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czami zabawia, które pod oczy podpa- 
daia; a temł pógardza, którę fą zmy+ 
flom zakryte, ale rozumowi otwarte. 
Dobre mienie ziemfkie to mu w oczach 
ftot, ku niemu więc ufilność obraca; 
im więcey domow, wiofek, pieniędzy, 
flug, fprzętow liczy, tym fię fzczęśli- 
fzwym być rozumie. Ztąd idzie, że pra- 
gnienie Boca y Nieba, w nim ftygnie; 
wzdryga fię, gdy mu wipominaią o przee 
prawie do fortuny wiekuiftey, a fercem 
ignie do znikomości; ubi thefaurus, ibi €3 
cor. 

Powiedzcie, co iefzcze za zabawka 
człowieka światem zepfatym fkażonego? 
Oto ćwiczenie fię według żądzy ciała. 
Nie mówię ia tu o grzechach .przeci- 
wnych cnocie czyftości, acz y tych 
świat pełny, według zdania S, Bernarda: 
duriora cafiitatis prælia, in quibus continua 


pugna, rara vitoria; ale mówię o wygo- | 


dach ciała kfztałtnie zdradliwych, które 

fię z początku pod pretextem potrzeby 

wkradaią, y w trawie niemożna tego ką- 

kolu rozeznać od pfzenicy; ale gdy 

wzmogą powoli, wiele Chsrześcianino” 
> wł 


wł 

ni 
cięż 
duii 
fig 
fov 
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tak 
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mię 
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wł odeymuią. O leymuią gotowość, któe 
rą powinien mieć Chrześcianin do zwys 
ciężenia wfzełkich trudności przefzka- 
dzaiących dò zbawienia, do paflowania 
fię z panuiącą namiętnością, do gwal» 
townego złych nałogów wykorzenienia 
Człowiek bowiem od świata ułudzony 
tak przykrym być fobie za niepodobień- 
ftwo poczytuie.  Mollibus vefiiuntur , 
miękko fię przyodziewa; mowi Chry- 
ftus, Math. ir. v. 8. nie o famey fukni 
mowa, ale raczey o tey miękkości, któ» 
rafię fprzeciwia łarzmu fłodkiemu Chrys 
fua Pana, y zakrawa na to, aby 2 fyn- 
mi beliala wypowiedziała flużbę Bocu: 
Confregifli jugum meum, O dixifit: non fere 
viam, eres: 2. v. 20. zrzuciłeś iarzmo 
“moie; a rzekłeś: nie będę ci flułył. Jas 
ka w refzcie zabawka człowieka zofta= 
_ dącego wfłanie zepfutego Świata? Oto 
ewiczenie według pożądliwości pychy. 
Niczego on ufilniey nie (zuka, iak aby 
Ge przy zdaniłu {woi utrzymał, iak że- 
by miał innych zdania (wego hofdowni- 
kow, iak żeby nad inńemi gurował, iak 

Mm żeby 
X. Ba'fama grzygodne Tem Vil 
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zeby ianem za lada podaną okkazyą gat 
dali, dak, żeby wfzędzie miał na Gebie 
attencyą; lak żeby znaydował u wizy= 
fikich tę wziętość y rozumienie, ktore 
pszechodzi iego zaflugi y godność, y 
gale snu nie iet przyzwoite. . Ztąd fię 
w. niebefpieczeńitwo podaie, żeby mu 
fig:Bóg ale fprzeciwił; fuperbii refifit, y 
mie nazeaczył cząttki z Aniotamt Z niee 
ba wypadlemi, Ktożwięc amaiąc wzgląd 
na dtan, zepfirtego Świata, ty ma. fkutki z 
tegoż kanu wynikaiące., nie wyzna tego, 
Że trudno bardzo na. Świecie io perly 
E wangeliczne , to ief so życie dobre, 
Chrześciańfkie. 

R zeczecie podobno; „Alboż «to taka 
włzyftkich ludzi na świecie-zabewa? A 
za nie wief2, iak wiele ludzi świeckich 
było Świętemi? Weźmiy. Rzymfkie 
Martyrologium, 4 pewnie ich. o ledem 


dzień-nie porachuiefz. 'Choway Boża, | 


abym fię temu. fprzeciwiał. -Wierzę y 


wyznaję, że. wielu łudzt- na Świecie | 


świętemi było, y teraz znaydować fię 

moje; ale to mówię, że im. ta dobroć 

g wielką trudnością przychodzi, to dla 
Ranu 


| 


oit, | 
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| Ranu świata, to Jla fkutkow tego. Przy: 


| znaie, wielu y teraz prowadzi na Świe: 


cie życie Chrześciańfkie, ale to Życie 
Chrześciańfkie ma być porównane do 


| dobrych tviko pereł Ewangelicznych: 
| ale równać fię nie może do owey pere 


ły Ewangeliczney iedyney, y wielce 
drogiey; bo Życie ich acz ieft dobre, 


| święte, ale nie jeft na ftopniu prowadząe 


eym do wyfokicy dofkonałości, którey 
to ftopień zależy na opufzczeniu wfzys 
fikiego, y zaprzeniu fiebie imego. Swić* 
tym był y dobrym młodzian Ewangelie 


| czny, bo od młodości zachował wfzy- 


fikie przykazania Bofkie, ale nie wfzedł 
na ftopień wyfokiey dofkonstości, bo 


| miechciał porzucić wfzyfikiego y póy 4 


za Chryflufem. Zycie iego było perlą 
dobrą, do korony wiekuyftey zgodną, 


| ale nie było perla iedyną y drogą: Simile 


Rigtum Calorum homini negotiatori qud 


EY | igant bonas margaritas, 


jecię 
ć fig 
brać 
| dla 
U 


CZESC DRUGA, 
Ponieważ Chrześcianie moł, iegy 
y y drogiey perły Ewangeliczney, 
M te 
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to iet: wyfokiey dofkonałości życi 
Chrześciań'kiego na świecie fkażonym | 


nie mafz: gdziefz ią znaleść? tacno fię dol; 


rozumieć, że ta perła droga w Zakonach | 


świętych znaydoie fię. Dwoiakie tef 
pole do nabywania życia Chrześciańfkie | l; 
go w ninieyfzym Kościele: Chryftufo: 
aw ym; iedno pole na Świecie , drugie po- 
łe w Zakonie ; iezeli nie można znaleść) 
perły nieofzacowaney, to iett: wyfokiejj| 
dofkonałości na Świecie, być muf w Za 


konie. Tak ieħ, tak ieft Chrześcianiei||, 
mieofzaco wana Ewangeliczna perła , do || 


fkonałość życia Chrześciańfkiego w Za 
konach świętych znayduie fię. Znaydu 
ie fię tacno, znayduie fię niepochybnie. 
Gdy bowiem ia wam iafnie pokaże, % 
ny Zakonach Świetych nie 'mafz tyct 
przefzkod, ktore dożycia dobrego Chrze | 
ściańfkiego przefzkadzałą: a z drugiegj| 
firony pokażę wfzelką nad-obfitą dofta! 
teczność, aby zakonnik z dobrego życi 
Chrześciańfkiego do więkfzey y co raz 
więkfzey owizem naywyżfzey dofkona. 
łości dofzedł; każdy pozna, że w zako. 
nach świętych y łacno y niepochybni« 
mo 


a 
ICh 
[1C 
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I možna doyść perly nieofzacowaney, to 


leit wyfokiey dofkonalości życia Chrze* 


E00] ściańfkiego. Zaś zwizelką gotowością 
"Ay ukontentowaniem moim pokazuję 


wam, że w Zakonach świętych niemafz' 
Żadney przefzkody do Życia dobrego 
Chrześciańlkiego , a ieft wizelka doftate= 
czność do udofkonalenta iak naylepiey 
tegoż życia Chrześciań(kiego. 

Wielka przefzkoda do zycia dobrego: 


A] prawo zeplutego Świata, iako fię wyżey 
“I rzekło; w Zakonie nie mafz tego prawa, 


ieft prawo Chryftufowe, fẹ Reguly, fą o- 
awy do dofkonalfzego wykonania pra= 
wa Chryltufowego pomagaiące. Nie 


|mafz tego, ktoryby prawa światowego 


f bronił , ktoryby: Prawo Chryftufowe 


ugieg 


joha 


ganil, ktoryby cnotę prześladował. Wiel- 
ka przefzkoda do życia dobrego złe przy: 
klady; w Zakonie takawych przykładow 
nie mafz;a ieżeli fię co zdrożnego wzniee 


lei, wnet w pierwizey ilkierce zgafzone 


ł będzie. Wielką przefzkodą do dobrego 


Życia okazye grzechowe; takich oka- 
Zył Zakon nie zna, Życie bowiem Za- 


te konne, iak iet oddaleniem. od wizelkie» 


Mm 3 
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go tumultu j świeckiego , tak ief oddale« 
niem od wfzelkich okazył grzechowych, 
Kto na ziemi. ftoi; fali figę morfkiey nie 
bob Tak kto w Zakonie, ten befpies 
czny iefl oå okazył grzechowey. 
Przefzkodą iefzcze do życia dobiega 
fa f(kutki ź Qani (każonego świata wy- 
nikające; naypierwey ieft pożądiiwość, P 
oczu; która zależy fiá pragnieniu bos 
gaćtw; ta przefzkoda; w Zakonie miey: P 
fca nie ma, bo:tam dobrowolne ślubuią 
tbóftwo.  Przefzkodą ielt pożądliwość | 
ciała, ale y ta mieyfca w Zakohie nie 
ma, bo tam wieczną czyftość ślubuią , 
a wciele żyląc Anielfkić prowadzą Ży-| f 
cie; ani umartwienia, opiilzczałą ; które | t 
wielce pomaga. de ftałego zachowania | w 
niepokalaney myśli.  Przefzkodą left | 7 
pycha Życia. ale fię nią w Zakonie brzy- | © 


dzą, bo tam ślubuią pofiufzeńftwo, kto-| o: 
se to pofłufzeńltwo ieft zabiciem wlas) ” 
fney woli, a prawdziwą ihota pokory. S 
Mogę tedy: mówić, że Święte Zakony f 
fą bregieii; na, którym fię rozbiiaią | i 


huklrwe światowego morza, fale; (g gra] 
micę, za. ktòrgoziość: światowa, wpadaéi| " 
Bie 
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ale śmie; fa gorami wyfokiemi, do któ> 
rych wierzchołka chmury żiemfkich ue 
morów pełne, wzbić fię nie mogę, y nies 
biefkiey w nich pogody zepiuć. Wfzak= 
że matyby to był dowód znaydującey 
fię w Zakonach nieofzacowaney Ewans 
geliczney perly, gdybym na tym miał 
przeftać, że w Zakonie żadnych niemafz 
do dobrego życia przefzkód, a tego nie 
pokazał , że ieft wfzelka. nadobfituiąca 
doftateczność do pottępowanis co raz 
więkfzego' w dofkonałości. Mowię tes 
dy, że Święte Zakony fy: „Juftorum at> 
fem femita quof lux /plendens procedit, Es 
ertfcit ufque ad perfelłam diem Prov. p u.18. 
fą Ściefzką fprawiedliwego , która iake 
światło: ultawicznie pofiępułe y wzrafta 
dż do dnia dofkonałego: O iak fkute- 
czna pomoc do ofiągnienia dofkonałoś 
ści SS. SakRaMENTÓW częfte używanie! 
Przeto mówi Auguftyn: Nayświętizy 
SAKRAMEMT przeiftacza nielako Chrze- 
ścianina w Chiryftufa To zbawienne 
ćwiczenie nayprzyzwoit(ze y nayczęft= 
fze w Zakonach. O tak fkuteczna pos 
moc do ófiągnienia dofkonałości modli+ 

M m 4 twy 
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twy y rozmyślania! Przeto Chryzoftom 
modlitwę y rozmyślanie nazywa: kłus 
czem do Bofkiey fkarbnicy , to iet: do 
nabywania łafk ferce y rozum „.dofkoś 
nalących, Fo zbawienne ćwiczenie nays 


„ ezęlt(ze w Zakonie. O iak fkuteczna 


pomoedo ofiągnienia dofkonałości Święs 
tè przykłady! Przeto mówi Pifmo: Pf: 
rq. vs 26: zświętym obcuiąc świętym fię 
fiaitfu. "Fo ćwiczenie zbawienne ufła- 
wiczne w Zakonie; ieden na drugiego 
patrzy, a widząc w nim fkromność „cie 
chość, milczenie, pokorę, przez niclas 
ką, że tak rzekę, świętą zazdrość ufiłuie 
koniecznie być uczeftnikiem podobney 
cnoty. : © iak fkuteczna pomoc do o= 
figgnienia < dofkonałości napominania 
mądre, lekarfkie ukarania , rozporządzes 
nia fłartzeńfkie! Napominania obiaśnia< 
lą „ łak ma pofłępuiący kroki woje kies 
rować; ukaranie przymufza, żeby wys 
kroczenia. do fciefzki profłey ściągnął 3 
rozporządzenie Starfzeńfkie  fprawuie, 
żeby nie pobłądził „ y w zaczętey nie us 
ftawal drodze: A to fię wfzyfiko znaye 
duie w Zakonie: Są roftropni napomie 
na 


e cod: n BER AE BoE 
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nacze, karzyciele y rządzcy. O jak fku- 
teczna pomoc do ofiągnienia dofkona< 
łości czytanie kfiążek alboli fluchanie 
nauk duchownych! Przeto mówi Da- 
wid Pf- 118: v. 105: Verbum tuum lumen 
Jemitis meis, ffowo twoie światlem ście= 
fzek moich. Jeżeli gdzie, tedy te ewi= 
czenia zbawienne nayczęftize w Zako= 
nie. Qiak w refzcie fkuteczna pomoc 
do ofiągnienia dofkonałości! roztrząła- 
nie fumnienia , umartwienie zwłafzcza 
zmyfłow y paflyi: Człowiek bowiem 
nie maiący baczenia na fumnienie (wo 
le, niewie, iaki ieh, gdzie ielt, dokąd 
idzie, dokąd zaydzie; podobny do te- 
go, który zawiązaw (zy (obie oczy włele 
kim pędem bieży, alboli który dobro< 
wolnie w nieopatrzonym bacie puścił 
fię na powfłaiące morza fale. Człowiek 
zaś rachuiący fię' pilnie z fumnieniem , 
wie, czego mu nie doftaić, dokąd zalzedł, 
dokąd ma fwoie kierować kroki. Je- 
fzcze bez umartwienia zmyfłow y pafiył 
chcieć poftępować, ieft to iedno co nie- 
uieżdżonemi końmi iechać , ledwo nie 
pewna zguba.  Pizeciwnym fpotobem 

dobrze 
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dobrze iedzie, y do terminu doledzie, 
którege przy umsztwieniu zmyfłow y 
pafłyt łafka Bolka niefie. Sośviter quis 
tat, quem gratia Dei portot. Gdzież na te 
ćwiczenie fzkoła? W Zakonie; tam cos 
dziennie, Bocu fig rachuią, a bez przes 
fianku namiętności martwią, 

Prócż tych fezódków żadnego, przy» 
znam lig wam, nie szytałem alcety, (acz 
tym duchownym rzemiefiem utawi- 
cznie fig zabawiam ) któryby więcey da 
ofiągnienia dofkonałości wyctzgał' slboli 
naznaczał' fpofobów. Tomalż a kempis y 
drugi Autor kfiążki: woyna duchowna; na 
zwancy, zdaniem wfzyltkich nay wyśmiee 
nitfi afcetowie całkowitą dofiateczność 
łacnego y: pewnego ofiągnienia dófko- 
nalości na wyliczonych frzodkach zafa. 
dzaią Ponieważ tedy w; Zakonie wigs 
tym:niemafz żadney: przefzkody: dò ży 
cia dobrego: Chrześciań(kiego , a ieft 
mieyfce wizelkiey doftateczności do na- 
bycia; łacnego. y pewnego życia Chrzes 
ściańfkłego wyfokiey: dofkonałości ; 
niech każdy 'acz'naytępfzego przeniknie: 
mia Czlowiek poziaie, że w Zakonach 

świę= 


REDS NIRO e a 0 „AK - 
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świętych naydroż(za jedyna Ewangeli- 

czna znayduie fię pèrla. /nyenta una pro” 
$iofa margarita. Nie uymuię ( choway 
Boża) gdy tak fan Zakónny chwalę, 
nie uymulę ftanowi Bylkupiemu, ani fta- 
nowi Pultelniczemu: Wiem ź Teolągii, 
że: fatir Epifcoporum: efi fitus perfełuss 
%ierm y to; że dawnego Egiptu Pultynie 
niezliczonych śwtętych wydały. Wiza- 
kże względem fianu Bifkupiego to tyłka 


- mówię, że bardzo. wiele Bifkupow było, 


ktorzy fprawowania urzędu: fwoiego 
zaniechawfzy , ku więkfzey dofkonało» 
ści w Zakonach fię.pozamykali. Wzglęe 
dem zaś Puftelników Kościół święty po= 
kazał: co dofkonalfrego, czy życie Za- 
konne, czy puftelnicze, gdy zgromadze» 
nia puftelnicze w:Zakony. pozamieniał. 
Bez uymy tedy. innych fianów fądzę: y 
mówię: w Zakonach świętych znaydułe 
fię Ewangeliczna nieofzacowana peria. 
Inventa una. pretiofa. Margarita. 


CZĘSC TRZECIA 


O fig nam założonego textu. 
zoftalą fiowa: Kendidit ominid, qu®; 
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habuit, ES emit tam. Wfzyftko, co miał, 
przedał, a kupił ią; z ktorych to fłów u. 
wagi dwa nierozdzielne wymikaią pyta- 
nia: czy ięft obowiązan Chrześcianin 
dò fzukania tey perly w Zakonie? y co 
ma dać, by iey w Zakonie dolłał > Na 
to odpowładam: kto ma prawdziwe pos 
wołanie do tey dofkonałości Ewangeli- 
<zney, powinien iey fzukać przez po- 
rzucenie Świata a wapienie do Zako- 
nu. Względem tego dwoiakie bywa lu- 
dzi mniey biegtych w Feolłogi zdanie. 
Jedni za nie fobie maią powołanie do 
Zakonu, mówiąc: powołanie do Zako. 


nu iett rada tylko, a nie przykazanie.) 


wolno mi go tedy fłuchać albo nie ; 
wolno mi go przyiąć albo go odrzucić. 
Drudzy nazbyt fzkrupulacko fądzą, po- 
wiadaiąc: że kto nieprzyimuie powoła- 
nia do Zakonu, nie może być zbawio= 
ny. Oboie to-zdanie nie ma u madrych 
potwierdzenia pierwfze bardzo zuchwa= 
łe, drugie:bez dowodu lumnienia wia- 
żące.  Błądzi bardzo, kto fobie za nic 
ma powołanie Bofkie; bo częfto Bög da 
powolania fwego lalkę oftateczną. wią” 
a łe. 
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że. Takie powołanie było, ( zdaie mi 

fie ) Mattheufza, Zacheufza, y innych 
SS. Apoftołow; gdyby oni-zawolani od 

Chryftufa, iść za nim niechcieli, podo» 
bnoby w błędach niewierności y grze» 

chach zoftali; idzie za tym: niedofiąpili- 

by zbawienia, prawdząc na fable: vocauż 

€$ renuifiis, in interitu utfiro ridsbo. «Prov. 
1.0.24. 8 26. Wolatem, piechcieliście 
isé, z zguby walzey natrząfać |fię będe. 
„Błądzi y ten niemaley, który powia* 
da, że kto ma powołanie do Zakonu, 

„ten w innym ftanie zbawionym być nie 
«noże ;bo Pan Bóg częfto powołuie do 
Zakonu dla więkfzey dolkonałości „nie 
wiążąc cale do powołania tego oftate- 

-czney falki. Takie powołanie było 
Mlodżiana Ewangelicznego. który -gdy 
fię pytał: co mam czynić, abym byt 

w Niebie? Chryttus odpowiedział; cho- 

way przykazania; a potym przydał: S$ 

vis perfekus efeyvade vende omnia, ieżeil 

aś -chcefz być dofkonałym, przeday 
wfzyftko, day ubogim, a pódź zamną. 

-Otot powołanie: dla famey tylko wię: 

klzey dofkonałości, fiwis py Bus efe. 
5 „Wiza: 
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Wfzakże Chrześciante moi poniewag 
gdy kto ma powołanie do Zakonu, nie 
niewie o tym, czyli mu Pan Bóg lafkę 
oitateczną do tego powołania priy wigs 
zal czyli też dla więkfzey dofkonałości 
powoluie go; wiec dla ubefpieczenia due 
fzy fwoley ma do Zakonu witępować, 
chyba żeby do tego ważna w rozfądky 
Teologow y duchownych przefzkadzała 
przyczyna. Ztąd wnofzę, że Chrzes 
ścianin malący powołanie do Ewangee 
liczney perly czyli dofkonalości, ma (zu. 
kać iey przez porzucenie świata à wfłą- 
pienie do Zakonu. Ale iskimże fpofoe 
bem tey perły wftąpiwfzy do Zakony 
nabędzie? Odpowładam; nie innym, tyl- 
ko tym, który Ewangelia święta podate: 
vendidit omnia, que habuit; wfzyftko przee 
dal, co miał, to ieft: trzeba, aby wfzye 
fiko (wole na 1ey ofiągnienie tożył, we» 
diag przykładu Apoftolfkiego: Ecce nor 
reliquimut omnia, otośmy. wfzyfiko po- 
rzucili) Chrześciańfkie w/zyfiko (kładą 
fię z dwóiakiego dobra; zdobra przypad. 
kowego, y z dobra ifiotnego. Dobro 
przypadkowe zależy na godnym uróe 

dzee 
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dzeniu, honorze, fortunie, nadźielzch ; 
fpolabności do tego, £0 Świat fobie po* 
waza y kocha, Dobro iftotne zależy na 
ciele y na dufzy ludzkiey; który tedy 
Chrześcianin idące za powołaniem fwoe 
im, chce w Zakonie S: perły Ewangeli» 
czney, to telt: dofkonałości Chrześciafi- 
fkiey nabyć, ma to dwoiakie dobro (woe 
je, przypadkowe y iftotne łożyć, porzu* 
cić Veudidit omnia, qua habuit €$ emit zam. 

Tofamo blerémy. głębiey: iakim fpo- 
fobem być może, żeby Chrześcianim 
sv Zakonie tak przypadkowe, dak ifto- 
tne fobie dobro miał perzucić? To pos 
rzucenie. dobra dzieje fię przez trzy Ślu= 
by folenne; które po fkończonym Nos 
wicyacie każdy Zakonnik y Zakonnica 
czynt przez ślub ubóftwa , czyftości 9 
pofiufzeńttwa. Przez Ślub ubòftwa po» 
rzuca Zakonnik wfzelkie dobro przypa= 
dkowe; godne urodzenie: bo zamiaft 
matki.mia Zakon, żamiaft pokrewieńftwa 
y braci lub fioftr rodzonych ma braci y 
fioftry w Chryftufie, o tamtych zawfze 
pamięta przed Bogiem, a do tych zna 
fg przed ludźmi. W niczym honors , 

nie 
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n.e fzuka, bo mówi Auguftya: z włelk 
nieprzyiłoynością tam honorow fzukaią, 
gdzie wfzyfcy, honorem pogardzaią. 
Gardzi fortuną, y brzydzi fię iey nadzies 
ią, bo niczego mieć, ani używać bez po. 
zwolenia nie może, Przyczyna tego 
wizylłkiego ieft, Ślub uboftwa zakonne. 
go, które Zakonnika y zurodzenia, y 
z honoru, y z fortuny wyzuwa, każąc 


mu być dla Chryltufa dobrowolnie uç- | 
dznym.' Przez ślub czyftości Zakonnik | 
porzuca ciało, nie tylko przeto, że fię | 


wyrzeka godziwych 'rofkofzy iego , ale 
też przeto, że go dobrowolnie wydaie 
na, wfzelkie ` niewygody, utrudzenia; 
ztąd uroffo przyfłowie u dawnych Oy- 
cow: Religiofus neceffe habeat dor fuin afele 
{i , gemu cameli, os porcelli, Zakonnik mieć 
powinien: grzbiet osli do' pracowania, 
kolana Wielbłąda do klęczenia na moz 
dlitwie, ulta beż (maku. Przez Ślub pó. 
fiufzeńitwa porzuca y łoży. Zakonnik 
dulze fwoię; nayprzedniey(zą bowiem 
część dufzy (woiey traci, to jeft: nie mą 
woli (woiey, Z tey przyczyny Grze» 


.gorz Papież poflufzeńftwo przenoli nad 


fia» 
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Ofiary Starczakonne, mowiąc: przez Q- 
fiary cudze mięlo, przez poflufzeńitwo 
włafna wola zabiiana bywa y Bocu ode 
dawana. = Te położywfzy ku grunto» 
wnemu obiaśnieniu, mówię, com poe 
wiedział; kto ielt powołany dó lzukas 
nia wy(okiey życia Chrześciańfk'ego 
dokonałości, ma wniść do Zakonu, a 
w. Zakonie przez Śluby trzy, wfzelkie do? 
bro (wole tak przypadkowe iako ifłotne 
zaprzedać;:a ieżeli to uczyni, lacno y 
niepochybnie perły drogiey Ewangeli= 
czney nabyć może. : Vendidiś omnia, 
qug habuit, €5 -emit eam. 

Całego Kazania moiego celem y przye 
kładem iefteś Jaśnie Wielmożnych Doe 
mow Còro Wielmożna, a dzifiay Świa» 
tem pogardzaiąca Juftyno. Udarował cię 
Bóg mądrością, która ielt darem Ducha 
przenayświęt(zego, y dla którey może 
fię przyznać tobie, co o Świętych Pan 
nach mówi Kościoł: Ta Panna ieft mae 
dra y iedna zroftropnych. Przenikną= 
wfzy bowiem za obiąśnieniem Oyca 
światła fian fkażonego świata, y Z tanw 

Na tego 
X. Bolfama przygodne Tom VIA. 
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tego wyńikaiącą złość -powfzechną, 
pogardziłaś nim -w fercu twoim, a nie- 
chcac .przeftawać na fzuxaniu dobrych 
tylko pereł, tam obróciłaś zamierzenia 
twòie, “gdzie fię-naydrozfza iedyna E+ 
warrgeliczna znayduie pória. W iuż dzie 
fiay sprzyprowadzaiąc do fkutku powo» 
łaniestwoie, idziefz do Zakonu “O ia- 
ka wsobraniu rofitropność twoia! Obie- 
raíz fobie Zakon $. Norberta Patnyate 
chy, Zakon dawnością fwoią -w kościew 
le Chryftufowym zafłużony., :różnemł 
prześladowaniami -utwierdzony, -wielą 
świętemi, którzy *w tym Zakonie 'blos 
gofławionego dofźli końca, flawny; po 
dziś dzień Świątobliwością przykładami 
cnotliwemi, naypilniey czymuftaw {wos 
ich zachowaniem kwitnący. "Obrataś 
zgoła taki “Zakon, który sma w fobie 
wfzelką dóftateczność, byś wnim łacno 
y niepochybnie pozyfkała. perłę wazne 
geliczna., 'to ‘iet <dofkonałość ycia 
Chrześciań(kiego. Ale smałoby byto 
na doftateczności 'duchowney 2 firony 
Zakonu, gdyby fchodziło -na woli fkue 
teczney lożenia, porzucenia wizyftkiee 


go 
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| go'z firony .twoiey; otoż abyś doftata 

tey Perły Ewanzeliczney , przez dzifieys 
| {ze folenne Oblóczyny fwole daiefz 
znać Światu, że gotowaś wfzyltko ło- 
| żyć tak dobro przypadkowe, iako do» 


„| bro iftotne, porzucaiąc wfzyftko dla 


milości Chr yftufa. ~ 
Wiem ia bardzo dobrze, ( odakem 
pobłądził, żem niegodną ofobę imoię o- 


"| świadczył! ) miałen mowić: wie cała 


| Polika, że iefteś Córa Jaśnie .Wielmo- 
| śnych Domów. Twóy-Qyczyfty ief 
| Jaśnie Wielmożny Dom Cien(kich 
| Dom twóy Macierzyfty iet Dom ja: 
śnie Wielmożnych Czernych. Taśnić 
| Wielmożngy Dom. Cienfkich iednyme 
| że iek z Domem Łubieńfkich, tylkg 
| zDzielnicy infżeprzybraly Jrniona, a za- 
tym iedneyże flawy, honoru , ozdoby 
te dwa Domy, a bardziey te dwaimio* 
na, a ieden Dom powinny być uczeftnie 
kami. Zafiadali Cień(cy w Senacie, g0- 
dnie fprawowali w Króleftwie Urzędy, 
fadzili w Trybunałach, publiczne z po% 
shwalą 0odprawowali funkcye. Na 
Nos ~  Woy: 
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Woynach : pod Wiedaiem , Strygonem, 
Budą,. Chocimem , nieuftrafzonego mę- 
ftwa dowody dawali; a eo.ofobliwfza, 
do: godności przyłączyli cnoty. -< Czy= 
tam o. Woyciechu Cieńfkim, że on acz 
naypierwfzych był. godzien urzędów 
w Polfzcze, żadnych  nieprzyimował 
honorów; ćwiczenie tylko w rożnych 
cnotach, w mitofiernych uczynkach, y 
wychowanie dziatek, które .z Jadwigi 
M rzebicki, Sioftry. Trzebieckiego Bifkupa 
Krakowfkiego'. fplodził, przedfięwzią- 
wizy. ,QAlexym Cieńfkim czytam, że 
on Świat porzuciwfzy, Jezuitą zofłał, 
a po odprawionych z wielką pochwała 
pracach, tak na Teologicznych iaka 
też na Kaznodzieyfkich Katedrach, u- 
profit u ftarfzych fwoich, aby między 
niewiernemi y odfzczepieńcami opo 
wiadał Ewangelią Chryttufową; a gdy 
zamyfły iego Turecka przerwała woy- 
na, z wielkiemi pozżytkami do Polfki 
powróciwfzy, od Jabłonowfkiego faz 
awnego Hetmana , gotułącego na Turka 
wyprawę, do obozu wezwany , aby dus 
fzę Zołńierzow rozporządzalł, wielkie 

do= 
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dowody dał Apoltolftwa fwoiego; ten 
- mavwłiękfzy, że woyfku łóżną chorobą 
Zarazonemui flużąc, przy fluchaniu fpo- 
wiedzi fam zarażony, fwoiego dokonał 
~ Życia. "O iak piękna para w J.W. Cień: 
fkich Domu: godność y cnota!” 

O wfpaniałości zaś Domu Macłerzyńe 
fkiego JW. Częrnych mówię: Dom ten 
dawny żafiużony, godny, pobożny. Da= 
wny, bo iefzcze za Władyfława Jagieła 
kwitnął w Polfzcze; zafiużony, bo'na 
woynie z Prufami, na woynie z Węs 
grami, y na innych wyprawach, zwiae 
fzcza za Zygmunta Augufta, mężnie y 
zwycięzko ftawał; bo publiczne fun= 
kcye na Seymy wielkie z dyftynkcyą poe 
chwały fprawował, mianowicie przez 
Piotra Czernego Kafztelana Lubel(kiego: 
Godny, bo od Władyflawa, Alexandra, 
Zygmunta pierwfzego, Zygmunta Au- 
gufta, Batorego, Zygmunta trzeciego 
Królów Polfkich wielce fzacowany, kos 
chany; bo w nadgrodę zafług wielokro- 
tnie Purpurą Senatorfką ozdobiony ; y 
teraz gdy to mówię, tóż purpurą ta* 
śnieie, a w iednych przez benć merita:do: 

Nn 3 Sengo 
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Senatórfkich Jnfuł, w drugich taż. drogą 
do kóńtynuacyi Senatórfkich purpur, y 
Zamiany ziemfkich w koróńńeć urzędy 
fpofóbi fig; Pobozńy iefzcze Dom, bo 
fuńdował Domy Boże; y dochodami ie 
ópatrował; bo miał y ma przezachć Pra. 


łaty nayprzednieyfzych kapituł Polfkich | 


mądrością y cnotą iaśnieiący ch; bo Có= 
ty (wóie oddawał; y oddaie na wieczną 
flużbę BoGv. Bo iefzczć czytałem o 
Stanifiawie Czernym Staroście Dobczy: 
ćkim, że On za konfenfem Zygmunta 
pierwfzego ; z zbudowaniem:caiego Kros 
leftwa; haśladóiąć wielu Królów y Xiz- 
at Chrześciańfkich; drogę świętą od= 
prawił do grobu Chtyftulowego;a po* 
wrociwfzy ź jerozólitny ; Cóski rożpo< 


rządził ; iednę za Jańa Tarnow (kiego | 
Kafztelana Sądeckiego ;drogą za Hiero- | 


nyma Burzeńfkiego Podfkarbieży W. 
Koronnego w dożywotnią prźyiaźń ód- 


dał; fam zaś refztę życia w ćwiczeniu ró- | 


zmaitym duchownym , pełen doi y cho- 
ty dokonał: Oiak wfpaniały Dom; w 
którym dawność, zafluga ; godność, po* 


bożność nierozdzielnie towarzyfzą! 


Mamże 


| 


I 
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Mamie liczyć tego wipaniałego Domu 
JJW. Kolligacye? Cida Tarnowfcy, Bu- 
rzyńfcy, Pieniążkowie, Kuniccy, Ligen= 
zowie, Krafmfcy, Szembekowie;, Brzech= 
fowie , Jordanowie ,, Ankwiczowie, 
Mycielfcy, Nifzczyccy, Czarnkowtiey ,. 
Malachowfcy,. Potoccy, Eanckorońfcy. 
Aie dokądże mię śmiała woli pory watz? 
Dom ten: piekne Niebo, ale nie- twoicy 
pamięci: dzieło wfzyftkie gwiazdy tego 
Nieba wyliczyć. Co przemożność mola 
pozwoliła,uczyniiem, naypierwey dla tes 
go, abym w cząftce przyaaymniey pokas 
zał , iaki Dom Wielm: Podltolanko Bras 
cła wfka dla Chryftufa porzucafz; iefzcze 
dia tego, bo podobnym fpofobem $. Hie- 
ronim, gdy do Pań y Panien zacnych 
pifat kfiążki, czynił; -y Cyryll S. pifząc 
do: Pulcheryt y Sióftr iey Cefafzówien 
nauki zbawienne, od wychwalenia Far 
milii poczynał. Uczynitem to dla tego 
w refzcie, abym: heroiczną cnotę two= 
ię oświadczył. Jmię , iak mówiemy: 
nomen obfcurum, ciemne u Świata, w Za- 
konnych ciemacly zataić „ieft cnotą, ale 
mie tak heroiczna:; Jaśnie Wielmożne 

Nn 4 Jmig, 
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Jmie do fkrytości ,„Zakonney wprową- 
dzić; cnota ofobliwfza. 'Fo.wizyfiko 


eblubienico Chtyftufowa porzucalz. Pos | 


tzucafz Dom godny, porzucafz wielkie 
nadzieie; porzucafz cialo y dufzę twoję; 
do tego iedynie dążąc, abyś fię w Zas 
konie świętym przez śluby ubofiwa 
czyltości, pofiufzeńftwa wiecznie Bocy 
oddała ; a Ewangeliczną pozyfkała perię: 
F indidit , guæ habuit, 65 emit, eam.  Jdźs 
że iuż więc Córo J.W. Domów tam; dos 
kąd cię Bóg zawoluie. Od których 
odchódzifz; prżed Bogiem nie zapomis 
nay: „Jdź do Zakonu; gdzić cię niezli< 
ezońć czekają Ducha przenay świętlzego 
dary, gdzie czeka wytrwanie w łafce y 
korona: Oddzy Boci: Wielmożna Poda 
ftolina Braciaw fka;odday Matko Cor tas 
ki w (ereem, jakim oddał Abraham Izaaka; 
iakim Jefte Fietman dedynaezkę: fwoię; 
hie utracifz ; co BoGv daiefz; owfzem 
pozyfkuiefz honor, że Córę fw olą za 
Oblubieńca Niebiefkiego Króla Królów 
zaślubiatz :; 
Ze zaś Jąśnie Oświecony Xiąże, Pas 
fierzu nafz dobry + maíz juryfdykcyg 
naye 
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naywyżfzą duchowną nad tym Klafztos 
rem; do którego dziliay Matka oddaie 
Córę; być nie może, abyśmy cię icz 
nie przytomnego o błogoflawieńlftwona 
fzczęśliwy: próceder nie profili; a nie 
tylko zwierzchność twoia ten nam Czy- 
ni obowiązek , ale też: daie okazyą 
dzien twemu Jmieniowi,y. w, tym Kox 
ściele folen:nemu Aktowk podzelnyx 
Tenże (am dzień, który. Jmieniem ję- 
drzeia poświęcił początki życia twoiego;, 
tenże fam dzień Zakonne Juftyny po- 
czyna życie; y iedneż fię dzifiay Pafte= 
rza y owieczki. święto ftaie, W tę te- 
dy wielką a dwoiaką uroczyftość day Pas 
fierfkie Biogoflawieńfiwo. - A ponieważ 
życie Panień(kie w Zakonie, ieft iście 
za Barankiem , fequitur Agnum, niech 
Twóy Junofza niofac Blogoflawień: 
fiwo otworzy furtę: 

Drugą po Pafterzu mafz zwierze 
chność nad. tym: Klafztorem ]. W: Kas 
noniku Krakowfki, Kommiffarzu in /pis 
ritualibus, Waiu, Sioftrzenicy twoiey j- 
światem dzifiay pogardzaiącey. Nie pier= 
wey approbowaieś iey: Ducha, póki od 
AE 
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poflanych ma doświadczenie iego' Teolo- 
gów dofkonalych y doyrzałey rozftro= 
pności fpowiedników , nie odebrałeś 
świadectwa, że prawdziwy. "O nowy' 
wynalazku mądrości! umknąć fię nieco 
z powagą Wuia, aby tym Cczalem Pa- 
nieńfkiey wolności święta wydała (ię 
rezalucya,y tym gruntownieyfze od'poe 
wagi obóiętney wzięła: potwierdzenie.. 
Day Blogofiawieńftwo Sioftrzenicy twoe 
iey ną życie Zakonne idącey; day tą 
dzielnością, którey ci władza Kapłatńe 
fka pozwala ; tą dzielnością, którą: mafz 
z Urzędu Kommiffarza, namieftnika Pa~ 


fter(kiego; tą dzielnością, którą wrodzoś- 


ńe dyktuie ferce, Benedices corong anni, 
PJ: 64 u. 127 Pobłogofław na rok No- 
Wicyafu, y na całe życie, aby w nim 
dofkonałość Chrześciarifka obfitowała, 
© campi tui replebuńtur ubertate . 

Trzecią ieiteś w porządku duchowney 
Zwierzchności Nayprzewłelebnieyfza w 
Bocu klalztoru tego Xieni. Wfpo= 
mnionych Zwierzchności Urząd ieft,od= 
dawać ci Oblabienicę Chryftufową, twóy 
Urząd, przyjmować Oblubienicę Chrye 

ftu- 
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fiufową. Wiedzą wizyfcy s żeś iet JW. 
Domo Córą, przyimiiy Córę Przezacńe- 
go Domi. Wiedzą, że iefteś dóyrza- 
ią dofkońałością ukorónowaną ; przył= 
miy nowicyufzkę, byś ią do podobney 
dofkonatości prowadziła. Potzuca ona 
Matkę, a ciebie za Matkę obiera, tóbie 
śbilóść, pofzanowańie, poflufzeńftwó os 
biecuie; kochay ; rozporządzay dó bło- 
goffawionego końca, iak Córę naymilfzą. 

Y ty Święte w tym Klafztotze Z gros 
iadzenie; z Ofób krwią wyfoką y życia 
świątobliwością znacznych złóżone, wes 
fel frej przybywa do ciebie Oblubieńica 
Chryftufowa Juftyna ; któraby cię naśla* 
dowata, któraby z tobą towaśzyfzyla s 
któraby w tobie żyła, y nigdy fię od cie- 
bie nie dzieliła, Gdy dufza przybywa do 
nieba, imówią Teologowie, iż wefelą 
tę wfzyfcy niebiefcy Obywatele, bo 
chwała ich przypadkowa pomnaża fię. 
Swięty klafztorze; dla Ofob. Świętych 
ienes u mnie niebem; Wefel fię, gdy ta 
pobożna dufza do cjebie idzie; bo z niey 
y BoGu y tobie wielka będzie chwała. 

Wy zaś wlżyfcy ; których w tym Ko: 
ściele 


ł 


nry Obłóc ŻYM ZR: 

| Konnych z wielkim pofzanowańiem o- 
f glądam zgroma idzonych:, pofluchaycie 
SAAS Norberta Patriarchy ; tak ów poświę= 
cony na Kapł ańltwo, na pierwfzym Kas 


oy 


żaniu [woim niegdyś mówił: flówa fg 
iego wedlug Świadectwa $ygeberta: ` Q 
fak próżny Świat! i riefłateczna ną 
nim flawa, iak ślepa pycha, iak Byftra 
odmiana, krótka rofkofz i omyfiy po- 
kóy, podeyrzane wefele, faffzywe (zczęe 


ście. Przenikaciefz te fiowa? qui potefi 


1 


| sapere , capiat.  Utwierdz Panie, coś ra- 
czył w fladze twoiey idącey do Zako 
ńu fprawić ; któryś dał wolą, day wye 
trwanie, Amen 
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; liane na Profeffya 

fg bn ych, Panien F E 

¢ || w dzień niepokalanego Poczę- 

ia cia: Bogarodzicy PANN V, 

M 

je De qua natus ef JESUS, Matth, z, | | 

p Z ktorey fię narodził JEZUS. | 
\ JRzypadkiem czyli z: fzczegulnieyfze: | 

© go pozorna sa BOGA ftało figs ii 

| że Profefiya wafza Zakonne Oblubieni= 


ce Chry falow éna dzień niepokalanego « 
oczęcia przedziwncey. BOGA moiego 
MATKI, w „który. to dzień. Ewangelig 
wfpominalącą . Macierzyńltwo, MARY k 
czytamy, przypada. Niech „mówią, Ai 
którzy powierzchownie. tylko rzeczy: 
widzą, że w tym trefunek; ia glębiey 
uważaiąc, widzę w tym fzczegulnieyfze 
|| rozporządzenie, Pana Boca, : Nigdzie 
| depiey Profeflya Zakonna wydać fię nie 
| może, 
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może, lak w Macierzyńltwie Masvt. 
Uwaźcie pilnie, co mówię. Trzy fą 
zeczy , na które względem macierzyń- 
ftwa MaRY1 powinniśmy mieć oko, 
Pierwfza, że Anioł znieba pofany 
żwiaftował iey wcielenie Syna Bofkie: 
go. Druga, że ona zezwoliła na Po- 
feltwo Anielfkie fat, niech mł fe fa- 
mie. Trzecia, żefię Słowo falo ciałem 
ze krwi iey Panieńfkiey. Otoż macie 
iftotę Profeflyi Zakonney. Anioł czy: 
fty Pannie czyftey zwiaftuie, otóż ślub 
czyltości Zakonney. MARYA głofu Bo: 
fkiego y Aniellkiego flucha; ia fuze 
bnica, otoż ślub pofiufzeńltwa. Syn 
Bofki, Pan wfzyftkiego świata rodzi fię 
tbogim zubogiey Panny, otoż ślub 
ubóftwa Zakonnego. 

Nie przeftawaycie iefzcze uważać s 
mie tylko iftota ślubów Zakonnych, 
ale też y nadgroda im powinna wyda» 
fe fię w Macierzyńfitwie niepokalańty 
Panny. Marya przez Panieńftwo ftata 
fię Oblubienicą Ducha Swiętego, przez 
pofłufzeńftwo ftała fig Matką Syna Bos 
fkicgo, przez ubóltwo Syna fwoiego 


na Prof- fyg Panien Zakonnych Boi 
y fwoie fita tę Panią calego Świata, 
Otoż nadgrody ślubóm Zakonnym 
przyzwoite. Zakonnika dulza :przez 
ślub czyfłości ftaiefię. oblubienicą Chry- 
ftufowa , przez slub pofłufzeńftwa, idzie 
za przykładem Maxi, przez ślub ubóe 
ftwa Raie fig Panią naywiękfzych kare 
bòw. "Więc albo ia.dzifiay <lam.pokóy 
wfaelkiey „nauce, ktorąbym mógł z slu- 
'bów Zakonnych uczynić dla -was .naye 
mile w Bogu a 'blifko iuż Zakonney 
'Profeflyi Panny: fitwobistanquamiin img- 
gine defcripta vita btota Maria, iowa 
Ambrożego na dzifieyfze święto. :Oto 
ftawię:przed oczy «wafze przedziwną Bos 
GA mmoiego Matkę, tako obraz żywyślu* 
bòw Zakonnych, tego iedynie -po «was 
pragnąc, abyście, akg «w MARY! czye 
ftość , pofiufzeńitwo y .uboftwo ogląda: 
cie, takiego wiżerunku Profeflyą wae 
fzą nasladowały. Niech wam dopomo+ 
że do tego błogofiawieńftwem (wóim 
przedziwna Matka, y mnie mówiącemu 
„na więkfzą chwałę Syna (woiego. 
Ad M. D. G. 
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i CZĘŚC PIERWSZA. E 
| peona fpotobem może fię brać” | t 
i . eżylłość, iedna która ielt bez przed. | é 
figwzięcia y bez ślubu; druga która ieft | gc 
z przedlięwzięciem; trzecia która ieft | bi 
z Ślubem. Pierwfzą maia rozmyślaiący G | M 
ftanie: w panreńfitwie czyli nie, Bogu. fue | y 
żyć. - Drugą, małą i, którzy pofłanowili 7 
w ezyltosci Bocu ilużyć. Trzecią maig, na 
którzy po mależytey uwadze, nie tylko c 
przedfięwzięl czyltość, śle też to przed- | A 
fięwzięcie ślubem -utwierdzili, -Piers ji 
j wiza czyftość chwali Paweł, ale nie ieft 
dolkonała, bo według Tomafza z Akwi- di 
nu, nie należy do tey korony w niebie, 
która czyłtym na ziemi ludziom nagoto» 7 
wama, Druga, to iet przedlięwziętą b 
czyftość dofkonal(za, bo w niebie prócz k 
widzenia Pana BoGa, co ieit pofpolita k 
w[zyftkim Świętym nadgroda, odbiera fa 
tę koronę, którą nie kto in'zy, tylko í 
fame Panny iaśnieć będą. Trzecia ślu= |- 
bna ieft naydofkonaliza, bo ona czynł | p 
IM akt Religii naypr.ednieyfzy, oddaie-Bo+ | 
I| Wi cu ofiarę naydrożf?ą, nie zę złota, nię > 


z perel, nie z Kleynotòw, ale z tego, 
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co ieft nad to wfzyltko drozfzego. Coż 
to takiego? oto fam człowiek, który 
ślub czyiłości czyni; ten oddaie BoGu, 
co ma naymilfzego , co naybardziey (0- 
bie fzacuie, to ieft fiebie famego. Mi= 
nus efl abnegare, quod habes; valde multuns 
eft abnegare, quod es; męwi Grzegorz 
Papież. Chceciefz: wiedzieć, zkąd ta 
naydofkonalfza czyttość ślubna ma fwòy 
początek? nie z kądinąd, tylko to slis 
czne zrzodło z morza lafk Maryi wy- 
niknęło. 

Pierwfza MaRva poprzedzaiącego ża. 
dnego nie maige przykładu, ftała fig 
przykładem ślubney czyftości. „Przed 
Marya żyć y umierać w Panieńfitwie 
było nieiakim przeklęćtwem: Non parere 
malediftio, mowł Bernard. Wiecie, nie 
wątpię, trafunek w Piśmie Bożym opi- 
fany. Jefte Hetman chcąc ofwobo= 
dzić lud Jzraelfki od nieprzyiaciela, nim 
na Woynę pofzedł, śiub Bocu uczynił; 
ieżeliby zwycięftwo nad nieprzyiacielem 
otrzymał, powracaigc z Woyny, cokole 
«wiekby pierwfzego, wchodząc do dos 

Q my 
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mu fwoiego napadł, zachodzącego foa 
bie drogę, że to mia! ofiarować Boy, 
Powraca zwycięzca, pierwfza wcho» 
dzącemu zabiega Corka, aby Oycu po- 
wiafzowała tryumfu.  Struchlał Oyciee 


sobatzywfzy siedynaczkę, a gdy fię Córa 


nadźwyczaynemu dziwuie 'pomięfzaniu, 
zswielkim żalem ferca Ślub uczyniony 
Bocu wyławia iey. *Mężnieyfza nad 
Qyca Cora: dobrze, mówi, dobrzezgo= 
towam kark pod mieczepoddać, y wdzize 
czną fłać fię BoGu ofiarą „sale cię pier» 
wey profzę Oyeze, «abyŚ mi "dwa mie* 
Gace pozwolił, bym ia:panieńftwo opłae 
kała. -Za coż to czyfta niewinna Panna 
ma Panieńftwo fwoie optekiwać? Bo 
przedtym prawowierńe białogłowy wie- 
dząc, że fię ma urodzić Meflyafz, wfzy» 
Rikie życzyły fobie, aby ktora <z nich 
Matką iego była. Zadna więc niechcia- 
ła umierać Panną, a gdy umierała, za 
przeklęćtwo to fobie nielakie poczytałąż 
non parere maleditio. Pierw(za nayświę- 
t(za Marya w trzech leciech, tegoż fa- 
mego czafu, gdy fię ofiarowała w Ko- 
ściele Jerozolimikim, pierwfza "mówię 
Ma- 
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Marya Ślub czystości wieczasy Bosg 
juczyniła, y tym (woim przykładem po» 
jtomne nauczyła wieki, iak ma potym 
jmialy fobie fzacowaąć wzgardzoną przede 
tym czyfłość. i | 
| Podobno coś zczyftością Panieńfką 
jftalo fig, iak niegdyś w Luzytanii. Pé- 
Jwny Kupiec Jndyanin z różnemi Kiey» 
notami przypłynął do Luzytagii, w kro- 
jtkim czafie wfzyttkie kamienie drogie 
|zyfkownie przedał, fame mu fg tylko 
zoRały Smaragty, nikt ich kupować 
jniechciał, bo każdy mówił, że nie fa w 
modzie. Glyma nie fiużyło Sczęście, 
|zażył dowcipu: kazał czym prędzey 
zloty kwiat kfztaltnie wyrobić, Sara- 
jgdami przyozdobić; pofzedł ż nim na 
jpokoie Królewfkie, profito zadgeacyą 
u Jzabelli Królowy Luzycańlkiey, y 02 
trzymał. Nayiaśniecyfza Pani, rzecze, 
; {przychodzę do ciebie z ubogim podar= 
kiem, nie gardź inim, Żadney zapłaty 
[zań niechce, o to cig tylko proe, a- 
[byś ten kwiat, gdy fię publicznie iutro 
[na pokoiach pokażelz, na głowie miała, 
Krotko mówiąc, przyięla Królowa .pos 

Doa dereie 


| 
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darek y obowiązek ; patrzcie iak z fzczę* 38 
śliwym Kupea powodzeniem. Gdy bajt" 
wiem Xiężne, Senatorki, Damy naygo: p 
dnieyfze, ozdobę przedtym niewidzianą p 
ma głowie Pańfkiey obaczyły „chcąc figl 
przypedóbać Królowy fwoiey w mo] 
dzie, <o ieden prawie dzień wfzyftkiej 
Smaragdyu Kupca pozoftałe'wykupily. 


więc 


fiwi 


ły. 
'Kroleftwo niebiefkie podobne do Czło- dk 
«wieka kupca fzukaiącego pereł, niby| + 
.łakie kleynoty, różne wyftawił cnoty. | 
ry kupować kazał; emite abfque argento s: 
„Jfaia: 55, v: 1. Powiodlo mu fię na ine] 5 
nych; Abraham-wiarę, Moyżefz gorli- Poj 
wość , Tobia(z-fprawiedliwość , inni in= MA 
„ne kupili cnoty ;<fama tylko czyftość ni 
sślubna -wzgardzona; powiedziano: żej i 
nie malz iey:teraz w modzie.. "Coż czy: A; 
ni naymędrizy kupiec Bog nalz? Ota Ak 
Królową „wfzyfikich. Panien MaRxą i | 
„zdobił nig; iak fię tylko pierwfza z tym| 
ślu* 
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ez. | Slubnym kleynotem pokazała w Koście« 
y balie Jerozolimfkim , tak zaraz Świat cały 
jprzeiął od niey modę, tak zaraz tyle 
kia] Swietych Panien Męczennie wolało ży- 
c fy] C niżeli czyftość tracić; tak- zaraz 
nol Cefarzówne,. Królewne,: inne naygo* 
yftęiy] dnieyfze Damy do Zakonów fię: ciłnąć; 
upiły, więcey mówię: święte Malżeńftwa ozdoś 
poró. By Panieńfkiey zazdrościć y w Małżeń= 
„bież. | wie żyłą€ ( wiecie o Kunegundzie, Ja+ 

„| widze Fundatorce wafzey, y drugiey 
Kunegtmdzie ) Pannami umierać poczę* 
ły. Zkądże to rak Śliczne zrzódło? 
|z morza łafk Maryr fwóy początek: 
|wzięło: 

Wy Chryftufowe Oblubienice, ktore 
teraz w Oczach moich Tróycę Zakon- 
[na czynicie, macie troiakiey czyttoścł 
ozdobę, miałyście czyftość bez przed» 
-|fięwzięcia, y bez Ślubu, gdyście © fta- 
„Jnie wafzym, w iakim miałyście Bou 

fużyć, zamyślały.  Poftąpiłyście po- 
tym do czyftości dofkonalfzey, gdyście 
uczyniły przedfięwzięcie flużenia Bocu 
w Panieńftwie, y dla tego wftąpiłyście 
do Zakonu. Dzifay naywyżfzego fto- 
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malz 
pe 


ento 
NA ine 
gorli-] 


208 KAZANIE XIX © 
pnia. Pańieńfkiey dófkónatości dóchós| 
dzićjć gdy czyftość walzą W Zakónhey| 
Prcfeflyi BoGu ślubówać macie. Chwas| 
łę zamyfly, y pòd nieba ie wynolzę„| 
bo lak ńie mam (mówię Z Ańtbróżym)| 
tey pód ńieba wyńofić, która obiubień-| 
ca fwoiego ma w ńiebie? Ale profzę was! 
y ówfzem obówiązuię z Ambrożym, a- 
byście tćń nayprzednieyfzy Akt Reli- 
gii ńlć inaczey iprawowały , tylkó piers 
wey óczy wafzć ha MaRvą obrociw fzy,| 
Sił vobis tanquam in imagine defcripta vis 


ta MARIÆ: MARYA przez ślub czyś 
ftośći oddaie Bot. dulze y cialo fwóie, 
akó mówi wipomtiony Ambroży: MA. 
KIA Viigo mnie; h itgo rorporć; pódcs 
bną z fiebić uczyńcie ofiatę Boed. Czys 
ftość „ciała bez czyftości dufzy umarła ;| 
czyfiość dufży bez czyftości €iafa hië 
trwała; Świeca bez łatatni gaśnie  latats | 
nia bez świecy. ciemna; tego podóbień. | 
fiwa zażył przed Królem Zygininteśh | 
jezuita Polak Skarga. Jeżeli czyftość | 
dufzy zczyftością ciała fię znaydą, nie | 
Pocu milizegó; nie w oczach nieba y 
ziemi, iashieylzEegOj Vingo minte € cora 


pore: Ani 


Śchós 
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Ani rozumieycie , aby tym fpofobem 
ślubowana od was czyftość Korony 
fwołey nie miała. Oto iak MARYA przez 
ślub czyftości ftała fię oblubłenicą Du- 
cha nayświętfzego: /ponfa fpiritús janti y, 
tak wy fłańiecie fig. Syna: Maryt; JEZU= 
fa oblubienicami: /pon/e Chrifi: A moe- 
żefz być więk(za ozdoba nad tę? Sta- 
wcie mi Cefarzowe, Królowe;. Monar. 
chinie z ia mówię, te wfzyftkie fą filuze- 
bnemi wafzemi.. Przyczyna tego: kto flu- 
ży oblubieńcowi, ten fluży oblubienicy;. 
„na tomi całego Świata pozwala zdanie: 
Ale wfzyftkie Monarchinie flużą. oblu- 
bieńcowi wafzemu Chryftufowi, więc: 3 
łużebnicami wafzemi. A chociaż to w o* 
czach ludzkich zdaie fię być niepodó- 
bieńftwem, w oczach iednak Bofkich tak 
iefta nie inaczey. Więcey powiem nay» 
milfze w Bocu Panny: ia widzę w was 
coś Bofkiego; uważaycie co mówię: ia- 
kiemu oblubieńcowi oblubienica ślubu- 
ie, taką fię ftaie; Senatorowi? Senatorką; 
Królowi? Królową; Cefarzowi? Cefa- 
rzową. Ale wy Bosu ślubułecie, więc 
niciako ftaiecie fię Bofkiemi. Y wtym 

004 to 
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to zdańju wielki Auguftya mówi: Žies 
mię kochaja? ziemią iejleś ; BUGA kochaja 
śmiem tnowić , Bogiem iefief 


CZĘSC DRUGA. 


le przeto ićednak naymilfze w Boćw 
Panny uczyniłyście zakonńą Pro= 
feflyg, chocbyście tak ćzyltość wafzą 
Boev poświęciły; trzeba wam ielfzcze 
ńayświętizey y przedziwney Bo6A mo+ 
iego MATkr naśladować w pofłufzeń< 
ftwie: Poflufzeńftwo MaRx: iawnie fię 
pokazuje w tych flówach: otó ia fłuże= 
bnica Pańjka, niech mi fig panie według fo 
wa twego. W tych MaRvi flowach-tro* 
iaka fig rzecz zamyka: Akcya, wola y 
rozum. Akcya to ieft poczęcie Zbawie 
tiela JEzufa w żywócić Pańieńfkirh z pó: 
fiufzeńftwa przyięte. |Wola; bo nim 
nayświętlza Marya poczęła BoGA; pierś 
wey zezwolenie pofłufznć uczyniła ; 
niech fig flamie; które to zezwolenie, iak 
fnówi Bernard z Klarewallu, było cze= 
kane od całegó nieba, y od całey ziemi. 
Rozum, bo nimi nayświętfza MARYA 
dala 


zz Z, 
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dała przyzwolenie na w cielenie Syna 
Bofkiego, pierwey poddała rozum fwoy 
pod poflufzeńitwo ; iak fię miała ftać ta 
wielka Faiemńica, w którey Panieńftwo 
z Macierzyńitwem pogodzić fię mialo, 
ha Boca zdaiąc: esee ancilla; ta fiużebni* 
ca. Poczęcie Zbawicisła bylo wyko- 
naniem pofłafzeńftwa ; poczęcie z przy 
zwoleniem woli było wykonaniem po* 
flafzeńftwa _dofkonalizego ; poczęcie 
z poddaniem rozumu; było wykona: 
ńiem pollofzeńitwa naydofkohalfzego, 
Tym podobno przykladem obiaŚnie= 
nt Teologowie Duchowni. trzy fiopnie 
poflufzeńitwa Zakonnego zakładaią : 
pierwfzy , który to czyni, co ftarfzy ka- 
że; drugi, który to, co ftarfzy każe; 
czyni z ochotą y miłością ; trzeci, któs 
ty to czyni, co fłarfzy każe, nie tylko 
z ochotą y miłością, ale też z poddaniem 
rozumu, rozkaz ftarfzego pochwalaiąc 
u fiebie ; y za lepfze fądząc; co on każe. 
W. pierwfzym ftopniu fama Akcya, w 
drugim Akcya y wola, w trzecim Ak- 
cya; wola, y rozum Zakonpika. Pier- 
wizy dobry, drugi dofkonalzy y z więć 

dzą 
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kfzą zaflugą, trzeci naydofkonalfzy y 
z naywiękizą zaflugą. Do tego trzecie- 
go gdy Zakonnik przyłdzie, to ieft: gdy 
fig wuczy wto, że rozkazy fłarlzego 
będzie y peinil y kochał y pochwalał; 
iu? tię prawdzą o nim Jezyfowe fłowa: 
kto chce iść zamna, niech fię zaprze 
famego fiebie , abneget fe. Taki mówię 
Zakonnik iuż zaparł fię famego fiebie 
zupelnie. Zapart fie- ciata fwoiego, bo 
go oddał tym pracom y prawom, któe 
re z pofłufzeńftwa świętego podeymo» 
wać trzeba; zaparł fię dufzy fwoiey, bo 
wfzyftkie iey władze poddał pod rząd 
przełożonego; pamięć, bo o tym powi- 
nien pamiętać, co mu rozkazuią; wo= 
łą, bo to powinięn kochać co mu roz. 
kazuią; rozum, bo tak powinień ro- 
zumieć y fądzić, tak mu rozkaznią, 
Dla tego podoba fni fię dawnych Oy- 
cow świętych Symbolum ; Chcąc oni 
wyrazić poflufzeńfitwo, malowali Za- 
konnika bez głowy, Czemuż bez gło- 
wy? bo prawdziwie poflufzny Starfzego 
fwoiego rozumem powinien fię rządzić. 
teeczefz: wfzakie on ma fwóy rozum? 
fwo» 


naProf:ffyq Panien Zakomnych 603 
fwoie y piękue taleńta? prawda ma, ale 
poddane pód rząd irzeiożonego. T 
to fig w Łakonnyin pofiuizeńft wie dzie» 
łe, lak w zegarku; ma on wiele kè sda 
ale że niżfze ieft podlegie wyżtzemu, tax 
fię tylko obraca y chodzi; iak go wyż: 
fze kólko tufza; y gdyby chcial alko 
prędzey albo poźniey chodzić, niżeli {j 
wyżfze potrzebuie; iużby ten zegarek JJ 
nie był regularny ale owfzem zły. i 
Nie wątpię ia naymilfze w Bocu. iai 
Panny, do Zakonney gotuiące tię Pro- | 
feffyi, że przenikacię to wizyftiko, co 1i 
d 
| 
i 


z okazyi przyflugi wam powinney prze- [i 
jożyłem, bö piękną was nadał Bóg ro- 
firopnością y dowcipem zwiafzcza da 
tych rzeczy ; które ku iego chwale y 
dofkonsłości wafzey flużą. Więc mó- JM 
wię do was, iak niegdyś Bóg da Moy- JĄ 
Żefza Exod: 25.Y. 40. Infpice, ES fac fe- „Aj 
cundum exefmplar, quod tibi in monte mone 
fratum el, patrzcie y czyńcie wfzyftko JĄ 
według przykładu, ktory wam pokaza» i 
łem na górze; to ieft W przedziwney iij 
BoGAa moiego Matce MARYI, ktora cno- f 
tą y cnoty dofkonaloscią imiędzy wizy- Hi 
fikie= 
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fikiemi Aniołami y Swiętemt Bożemi 
góruie. Quidquid majus ef, Virgine mi~ 
nus efl, mówi Damafcen, Nie wyciągam 
ia tego po was, abyście dzifiay naya 
wyżfzy poflufzeńftwa ftopień ślubowa- 
ly, gdzie fię y fprawa y wola y rozum 
ichodzą ; baby mię w tym ganiła Feos 
logia. Proteflya Zakonna do tego was 
tylko obowięzuie, abyście to tylko pod 
grzechem ciężkim wykonały, co wam 
w cnocie poffufzeńftwa świętego przy. 
kazano będzie. Zaś poftępek w dal- 
fzym życiu zakonnym y dofkonałoścł 
fprawi w fercach wafzych, że ten pier- 
wfzy ftopień wyniefie was do nazwyż- 
fzego, do pełnienia rozkazow zgodą fer- 
ca y rozumu; to zafzczepione drzewko 
ża fiaraniem wafzym wyfoce urośnie; 
te fundamenta w Profeffyi założone 
w Śliczne a nieba tykaiące zamienią fię 
budowania. Obyczay wafz zgoła ftanie 
fię naydofkonalfzego pofiuzeńitwa Ma. 
RY! naśladowariiem. Fae fecundùm es 
xemplar. 

Ani rozumieycie ( powtóre was na- 
pominam ) ani rozumiycie , żeby ter 
wafz 
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awafz ślub poflu(zeńftwa bez nałężytey 
{obie miał zoftać korony. Nie wfpo- 
minam innych wiele nadgród, któremi 
Bog zafiugę dofkonałege pofłufzeńftwa 
zwykł koronować; nie wfpominam, że 
do(konałe pofłufzni fzczegulniey fięBo= 
cu podobaią, że fprawy ich wielkiemił 
cudami potwierdziło y zdobiło ‘niebo, 


że święte y fpokoyne maig życie, że gdy ` 


im umierać przychodzi, wefołość derdes 
czną Bóg im daie; że ehwałe ofobliwfzą 
„odbierają -wmiebie. Nie wipominam , 
bo tych y podobnych przywilejłow ty” 
figcami naczytacie fię w kfiążkach du- 
chownych, do których czytania z fta- 
nu wafzego macie powinność. Jedne 
avfpominam nadgrodę y Koronę, która 
was czeka, koronę przedziwną ,naypo- 
żądańfzą, nay więkfzy honor przynofzą= 
cą. Ktożby fię fpodziewał? wiecie że 
nayświętfza Marya Panna przez poflu: 
fzeńltwo Matką fię Bolka ftała; gdy: bo= 
wiem to pafiulzne wymówiła fiowo : 
fiat, niech diç ftanie ; tegoż famego mo» 
mentu Syn Bofki w wnętrznościach ley 
Panieńfkich naturę ludzką przyiął na 
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tiebie. Ktożby fie (podziewat, że polos 
bną koronę z MaRvą odbierzecie, ba 
przez poflufzeńftwo Zakonne ftaniecie 
fig Matkami JEzyfa Chry ftua Zbawicies 
„ła wafzego. 

Dziwować fię rozumiem, bedziecie 
dak to buć mote? quomodo fiet ilua? 
muhatyscie (oie watpie ) ffyfzeć te Ño- 
wa Chryitulfowe w Ewaogelii: Matth: 
12. V. 50. qui fecerit- woluntątem Patris mei, 
Mater mea efl, kto czyni wolą Qyca mes 
go. Matką moią iet, Profzę: kto to 
deft, który paywłaściwiey czyni wolą 

Bożą? mie kto inny tylko Zakonnik po- 
flulzpy. Czemuż to? Bo on pełniąe 
«wolą ftarfzego , fucha, woli Bożey,:kto- 
wa mu wtenczas przez fłarfzego iego 
wyłożona ieft. Dla tego Swięty Jeka 
cy. w liście fwoim 0 poflufzeńftwie, nie 
każe patrzyć na ufobę Starfzego , ale na 
ofobę tego, którego ieft namieftniiem, 
y ktorego obraz y podobieńftwo na fo- 
bie nof, to ieft Jezufa Chryfłufa. Pos 
twierdził to fam Pan Bóg, gdy Moyże» 
fzowi daiąc władzę mad Faraonem 4 
gzekł do Niego ; Łxod; 7. v. 1. Erce tone 


fitu 
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itui te: Deum Pharaonir, uczynię cię 
"Bogiem Farsona. «A todak? odpowładaią 
tlumacze :Pilma: uczynię cię Bogiem, 
to ieft: będziefz .ofobę mole «wyrażał 
Moyżefzu, [mieniem moim będziefż roz: 
kazował Faraonowi; ieżeli cię uflucha, 
s; „die uflucha, adeżeliciebie nie ufiucha, 
maie nie ufłucha. Jawna tedy tefl rzecz, 
Że „gdy  Zakonny Człowiek ftarfzego 
twego flucha, Boga flucha: fecerit uae 
;funtatem Patris 


(CZĘSC TRZECIA 


A ga mie dofyć ma <czyftości -y 
pofłufzeńiwie,poślubioaym Bo» 
cu; ieżelipoświęcone Bocu Panny do 
naśladowania ubółtwa Masvr nie poftę- 
picie, Profeflya Zdkonna iftoty fwo- 
iey mieć mie będzie. Profeflya Za- 
konna ztrzech Ślubów nierozdzielnie 
fie fkłada; z ślubu czyftości z Ślubu po- 
fiatzeńftwa +y zślubu uboftwa. Niech 
chociaż dednego mie będzie pnie będzie 
Profeffyi ani Profefla Zakonnego. Tak 
svłaśnie jak że Człowiek „wedlug natue 
- galney 
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ralney Filozofii trzy rzeczy zamyka 
w fobie: dufzę, ciało y złączenie dufzy 
z ciałem; niech choć iedna rzecz z wy» 
liczonych trzech zginie, Człowieka nie 
bęuzie. Naprzykład: niech zginie złą” 
czenie między dufzą y ciałem, co ^ 
dzieie przy Śmierci, choć dufza y cia 
pozoftanie , Człowieka nie maíz. "Toż 
fądzić o Profeflyi Zakonney z trzech 
nierozdzielnie ślubów złożoney, Po» 
trzeba nam tedy koniecznie poftąpić do 
naśladowania uboftwa MaRvr. Dwoe 
iakie ubóftwo ieft, iedne ducha, y to 
dofkonałe; drugie uboftwo ciała, y to 
mie dofkonałe. Ubòftwo ciała ieft, 
kiedy kto chce fię dobrze mieć, a mieć 
fię dobrze nie może; y takie fię ubdltwa 
znayduie w nędznych y żebrakach. U» 
bòftwo ducha ieft, kiedy kto mogąc fię 
mieć dobrze, albo maiąc nadz eię do» 
brego mienia, dla miłości Jezufowey 
mieć fię dobrze niechce. 

Uboftwo przedziwney Boca moiego 
Matki było duchownym, dofkonałym. 
W tym bowiem momencie czafu, w któ» 
rym poczęła Zbawiciela Jezufa, ftała fię 
Dzie: 


| 


| 
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Dziedziczką y Panią Króleftw calego 
świata. To ieft zdanie S. Damafcena e% 
guo Mater Dei, fafa efi Domina mundi; 
a przecie tego fwoiego Pańftwa y Dzie: 
dzictwa dobrowolne przed Bogiem (iak 
mówią Teologowie ) uczyniła wyrze- 
czenie, aby przez tę fprawę Świętą 
wfzyftkim Zakonnikom y Zakonnicom 
dała przykład dobrowolnego ubóltwa. 
Ten ia przykład dzifiay biorę, :y przed 
oczyma wafzemi ftawiam , Przewiele- 
bne w Bocu Panny, bo takiego a nie 
innego uboftwa wyciąga po was Za» 
konna Profeffya. Ledwo co ią uczy» 
nicie przed Obliczem Bofkim, wiedźcie 
otym, że na wzór MaRvr fłaniecie fię 
ubogiemi. -Co było wafsego , przefta» 
mie być wafzym; Fortuna wafza, nie- 
wafza; wolne iey zażywanie, nie wolne; 
godziwe wydatki, bez pozwolenia nle- 
godziwe będą. . Zgoła to ffowo: mo% 
y twoie zimnym fig ftanie, iak mowł 
<Chryzoftom; to ieft, umrze. meum, tuum, 
frigidum verbum efi. bo w Zakonie nie 
miemafz mego wE tylko nafze. To 
to 
g. | dy A: Tem FIL 
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to ielt dla Chryftufa być dobrowolnie ua 
bogim. 

Czyniż wam iaką boiaźń ta furowość 
ubółtwa ? patrzcie na nądgrodę, Maka 
Rya ftawfzy fis uboga, fłala fię Kròlow 
wą mieba y ziemi; y wam za dobrowol= 
ne ubód'two Róg Króleftwo obiecuie: 

togofławieni ubodzy w.duchu, bo ich Króe 
fefiwo niebiefkie, a w Kroleftwie ftokrce 
tog madgrodę gotuie. <Czntuplum acci- 
pict. „Ależ bo y w tym Życiu nadgroda 
wielka.  Porzuciłyście Matkę, macie 
Matkę Zakon; porzuciłyście fioftry, tya 
łe lioftr macie, ile Zakonnice wafzych 
było, ief y będzie; a między «termi, ktos 
re były, fą y będa, znayduią fię Cefa- 

zowe, Królowe, Kiężne, ze. krwi wy» 
fokiey pochodzące Panny.  'Porzucie 
łyście dobra, dobra Zakonne fa «wafze, 
vte wfzyfikie, któremi opatrzność Bo» 
fka boynie rozporząda,  Porzuciiyście 
fuknie, ozdoby Światowe ;macie fuknie 
Zakonne, które fa droż (ze fzacowniey= 
fe nad wfzyfikie purpury.  *Coż,ieżeli 
póydziemy do fortuny duchowney? ile 
©nót tyle fkarbow , "mowi Auguftynz 


fkarb 


pa Profe(fyą Panien Zakonnych Grs 

| fparb twóy cnota twoia. To uwążcie, że 
iedna Zakonnica ze wfzyftkiemi, wfzys 
ftkie ziedną w zafłudze fpolkuią, y tak 
fię wzajemnie bogacą centuplum accipiet, 
Więc iuż przewielebne w BoGu Panny, 
odezwiycie fię z Dawidem: Vota mra 
Domino reddam , oddamy śluby nafze Bo» 
sv. Dobrze, oddaycie ciało wafe przez 
czy tość, dulze przez pofiufzeńt wo, du- 
{zę y ciało przez ubófiwo. Oddaycie 
Krew (godna y pięknie (kolligowaną ; 
ktorąście z Rodzicow wafzych wzięty; 
Oddaycie fortuny y ich nadzieie; od- 
daycie wfzyftkie talènta, któremi iaśniee 
diecie, ,tak rodowite iako nabyte, nis 
komu fprawiedliwiey oddać nie możee« 
cie, iak temu, od ktoregoście .wlzyftko 
wzięły. Ale przez czyiefz ręce ta nay- 
godnieyfza ma fię dzifiay ftać ofiara? 
Wiem ia że Bog zacnych y owfzem nays 
zacniey(zych ludzi obierat, których miał 
przeznaczyć „do czynienia y oddawania 
ofiarfwoich. Zdobił ich.temi zwłalzc:a 
£alenty: mądrością, Śwłątobliwością y 
gorliwością Domu fwoliego, iako to 
widzieć w Melchifedechu , Aaronie, Sae 

pa DUE; 
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muslu, y innych. A ieżeli do oddawa* 
ma ofar flarozakonnych, bydlęcych. 
nierozumnych, takiey godności w ods 
dawaiącym potrzeba byłe, cóż mówić, 
fak ten ma być godnym, który oblatio- 
nem benediliam + adfcriptam , rationabilem, 
Ofiarę blogofiawioną, w kfięgach ży= 
wota zapitaną , *ozumuą przez ręce 
fwoie oddaie BoGu ? 

Takim cię Bóg uczynił , y tak utalen: 
tował, iakiego y iak ozdobionego do 
tego wyfokiego dzieła „potrzebował; 
Wielmożny Nayprzewielebnieyfzy Mci 
Xięże Kanoniku Krakowfkt Dobrodzie= 
iu. _Mafz 'nafamprzod mądrość nie= 
pofpolitą od BoGa, fobie-danq; mądrość 
w czynieiu dziel cnwalebnych , mądrość 


*niezawiedzioną w rządach y rozporzą" 


dzeniach twoich, mądrość. przedziwną 
w fzczęśliwym ufpokoieniu. niezliczo= 
nych interefow, mądtość wporadzie, 
dla czego w wielkim fzacunku iefteś 
u. pierwfzych Króleftwa «ozdob. - Mafż 
świątobliwość życia; Świadkami iey fą 
niezliczone cnoty, które: świątynie Bo- 
że pokazuią, za które ubodzy dzięku: 
ią. 


* patrzy. 
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ią Bocu, ktore nas Zakonnikow budu- 
ią, na które Krakow cały z pochwałą 
Mafz iefzcze gorliwość Domu 
Bożego; daie.znać o tym Bazylika Má- 
RYI, w ktorey Jnfułatem ielteś, y poka 


zuie afekt twóy ku fobie ailexsifit deco- 


rem Domus Dei; iakeś ią złotem, fre» 
brem, porfirem, marmurem wzbogacił; 
tak dalece, że fię moga mowić bez żŻa- 
dnego pochlebftwa na pochwałę two» 
ię Pifma S. lowa Apoc: 21. v. 19 fundae 
menta muri omni lapide pretiofo ornata. 
Dlaczego nic flufznieyfzego; iak abyś 
ty tak utalentowany y ozdobiony od 
Boca: Prałat tę troiaką ZŻakonnych Pro= 
feflek pzzez ręce twoie oddał ofiarę; y 
któryś Kościół Nayświętfzy Panny tak 
bogato przyozdabił, abyś też te żywe 
Kościoły Panieńfkie przez przyięcie u. 
roczyftey Profeflfyi “Bocu poświęcił. 
Oblationem benedittam, adftriptam, rationae 
bilem. 

Ale powiedz mi Wielmożny Nay- 
przewielebnieyfzy MCi Xięże Kanoniku 
Krakow(ki Dobrodzieru. Tę Tróycę 
Zakonną ofiarowaną poświęconą gdzie 
Pp 3 loko- 


1 
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lokować będziefz? mòwiíz ( nie wąs 
tpię ) z Pawłem: Wiem, ia wiċin, gdzie 
depozyt móy złożę ; ten, komu oddam, 
depofitum ferlare 2. Tim: i. v. 12. Oddafz 
Jmieniowi temu, ktore przykładem y 
fzczęściem Zakonu. Czytam w Kfiędze 
żywota -S$. Francifzki;; że porzuciwfzy 
doitatki (wole, ftała fig dla BoGA nie 
tylko Zakonnicą, ale y Zakonu Matką 
y obroniciefką , twoić to ie Jmię y O= 
braz Nayprzewielebnicyfza MCia Paña 
no Xieni Dobrodzieyko.  Porzuciłaś 
wielkie Jmię; Dom zallugatńi ku Oys 
czyznie, ý wńiey naywyżfżetni godność 
ściami wfpaniały; pokrewieńftwa wys 
fokie; dofiatki y fortunę Pań(ką; nadzieś 
ie honorow naywyżfzych. Ale ia 6 
tym milczę; bo fkromność twola zakas 
zuie mi mówićz a chOćbym mówił 
mnieybyrh powiedział; hiżbym powi 
nien; bo wielkość Jimietia twoiegó 
przewyżfża nieudolność wymowy mos 
iey. Wzgardziiaś wfzyfikim; y pofziaś 
do Zakonu świętego. lam przykładem 
cnoty (bo któraż ieit cnota; któraby fiż 
w tobie znaydować nie śhiala ) przykia= 
dem 
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dem! mowię italas lig cnoty , teraz zaflue 
gi twole ten los ci dały, że 1efteś Ma- 
tka, obroaicielką y Xienią wizyftkich. 
"Tobie więc należy, aby oddane byly 
te Zakonnice Profeflyą dziś czyniące, 
Przyimiy Apnę, 2 14 z nią zyczę CI jafk 
Bolkich przymnożenia; wfzakże Anna 
łalkę znaczy? Przyimi) Elzbietę a znią 
ci oddaię Koronę, która Królewfkie 
Jmię przynofi; niech ci w tym koron- 
nym okrągu nielkończenie fzczęśliwe 
toczą figę powodzenia. Przyimiy Ewę, a 
znią odbierz Ray y na ziemi y w niebiee 
Za głową twoią Prześwietne, prze- 
zacne z Panien godnych krwią, fortuną» 
honorem złożone pdydziefz zgromadze” 
nie. Gdy matka kochaląca przyimuie 
Cory» wy Przewielebne w Beau Pan- 
ny przyimiycie naymillze w Chryftufie 
fioftry wafze. Żyicie wfzyltkie fzczęśli- 
wie, kochaycie Boca y temu flużcie. 
Poznawaycie to, że cokolwiek na świe* 
cie, wizyftko próżność próżności; a 
rzytdzie '€zaS, kiedy oblubieniec waz 
Jezus Chryftus zawoła was po Koro- 
nę, abyście z nim Królowały , któreście 
dla mego wfzyftkiemi honorami -wzgar- 


dziły, Amen. Pp4 KASA- 
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KAZANIE XX 
R aY 4. Mż 
Miane w Niedzielę ro' po Swlątkach, 
Z okolićznośći požaru, który na Klepa< 
tzu Klafztor, Kościóły, y wiele domofiw 
W perzynę obrócił, 


Duo kemints afcewderunt ix templum. Łuc. 13, 


Dwoie Ludzi wftąpiło dó Kościoła, 


T rzećzy wdzificyfzey Ewińgés 
lii uważam ś Publikana , który pos 
kutówał, Faryzeufza, który w grzechach 
zóftał; y Kościół Bofki, do któregó 
przyfzli obydway, aby fię w nitń modlia 
li. Publikan pokútúigcy y ufprawiedli: 
wiony , ju/ificatńś ; iak mówi Ewangelia, 
daie mi ókazyg do myslenia o ludziach 
fprawiedliwych - Faryzeufz w wynios 
fiości pyfzney y innych grzechach trwa* 
iący, daić mi okazyg do myślenia 6 lu< 
dziach w ftanie grzechu śrhiertelnego zo. 
ftaiących; Kościół dla hórotu Bofkie- 
go wyfławiony, daie mi óKażyą myśleś 
nia 
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nia o Bocu, o dobroci y fprawiedliwo- 
ści iego. A te wfzyftkie uwagi moie 
właśnie ftofuią fig do tego niefzczęśli= 
wego czafu, ktorego z wielkim żalem 
widzieliśmy, iak Domy Bofkie, domy 
flug Bocu poprzyfiężonych, y innych 
wiele dobrych Chrześcian miefzkania ; 
przez ogień fpuftofzenie wzięty.  Spra- 
wiedliwi ludzie przez pokutnika Ewan= 
gelicznego wyrażenł cierpieli y cierpią 
fikodę.  Grzefznicy, wyrażeni przez 
Faryzeufza, podobno grzechami fwoies 
mi do tego złego przyczyną byli. Bóg 
wyznaczony przez Kościoł fporządził 
to,y dopuścił, co fię zdało Nayświę= 
tfzey fprawiedliwości jego. Przeto ia 
dzifiay na trzy części podzielę mowę, 

W pierwizey Części fprawiedliwym 
ludziom w utrapieniu ich zbawienną 
dam pociechę. 

W drugiey Części grżefznikow „ 
którzy podobno grzechami fwemi do 
tego złego przyczyną byli, napominać 
będę do pokuty. 

W trzeciey Części podziękuię Boau, 
że rozkazał ogniowi, by nie wchodził 
do 
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do Miafta Krakowa ku firatzliwey rus 
inie; profić oraz będę, ażeby wfzyftkich 
tak w Krakowie iako w okolicach iega 
od podobnego niefzczęścia na zawize 
bronił. Ad. M: D.G. * 


A rzecz pewną mieycie, że na ludzi 
fprawiedliwych dopufzczone od Bo= 

Ga utrapienia fą wielkim znakiem y do- 
wodem ofobliwfzey ku nim miłości 
Pana BoGA nafzego. Nie moie bowiem 
fiowa, ale iet wyrok nieomylny Pifma 
Bożego: quem diligit, cafiigat. Kogo Bóg 
kocha, tegó nawiedza różnemi krzyży 
kami. Nayukociiańfzy Oycu przedwies 
ćznemu był Zbawiciel Jezus, hic eft Fis 
lius męus dileius, a przecię on wziąl od 
Qyca fwoiego rofkaz Śmierci, iak íam 
o fobie mówi: mandatum accepi a Patre, 
wziąłem rozkaz od Oyca, y Ital figę mu 
pofłufznym aż do Śmierci, fafus obes 
diens ufq; ad mortem, Po Chryftufie nay- 
ukochańfza była Oycu przedwiecznemu 
MARYA, aprzecię y ta takie na (ercu mge 
ki 'y utrapienia ponofiła , że fobie zafłu= 
Żyła nazwaną być od Kościoła Regina 

Mara 
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Martyrum Krolową wlzyfikich Męczen- 
ników. Ukochanemł Bocu byli y ìn- 
ni święci, dla tego też albo inęczeńfiwa 
ponofili, . albo- różnetni przypadkami 
gdyby to złoto w ogniu tanquam gurunt 
in fornace doświadczeni byli. Zadħego 
prawie świętego nie mafz; o „którym 
2 regefitu Kościelnego wiemy, żeby om 
fie znaiąc utrapienia wfzedł do błogo- 
fiawioney wieczności. Jeżeli bowiem 
trzeba byto; żeby Chryftus „pierwey 
Gierpiał; a tak wfzedi do dziedzictwa 
fwoiego , człowiekowi profiemu, czło- 
wiekowi; ktory iet fzczerym ftworzee 
hiem; trzeba pierwey cierpieć, a przez 
krzyż lub na krzyżu być zbawionym. 
Ani mówcie; iaka to ieft miłość, któ» 
ga tego dręczy, prześladuie, którego ko= 
cha? bo ia odpowiadam: miłość prześla- 
duiąca ieżeli u ludzi ieft prawdziwą mi- 
łością , dopieroż u Boca. Matka do złe- 
go fkionną Córkę oftro y furowo trzy- 
ma ; czemu? bo ią kocha. Nauczyciel 
weliug miary Świętey roftropności u: 
cznia, biie, bo mu dobrze życzy. Het- 
iman podczaś woyny -kawalerow. zas 
cnych 
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cnych na niebefpieczeńftwo Śmierci na- 
raża, bo radby ich widział w zwycięe 
fkim laurze. Urzędnik woyfkowy pad- 
danego pod zwierzchność fwoię żotniea 
rza chlofzcze, bo chce tego , aby był dos 
brym, a chroni fię wyftępku. Dopie= 
roż u Boca miłość prześladuiąca ieft 
prawdziwą zaifte miłością. Miłość bo: 
wiem ta, która iak naylepiey może, ży- 
czy drugiemu, albo życząc dobrze, do- 
brze drugiemu czyni, ieft prawdziwą 
miłością; gdy zaś Bóg kogo kocha, y 
coraz go prześladuie różnym dopufzcze- 
niem fwoim, w tenczas mu dobrze ty- 
czy, y wiele dobrego czyni, miłość 
więc Bofka złączona z prześladowa- 
niem ieft prawdziwą y niepochybną mia 
łością. 

Pytacie: iakież dobro niefzczęśliwe 
przypadki maią przynofić człowiekowi 
fprawiedliwemu? Rzecz dziwna, że gór 
wyfokich fłońcem południowym obia- 
śnionych, a przed oczyma wafzemi fto- 
łących nie widzicie! O iak wielkie.te f. 
pożytki! o iak wfpaniałe te dobra! U: 
trapienie od BoGa dopufzczone na fpra: 
wie- 
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wiedliwego człowieka naypierwey obia- 
śnia rozum iego do poznania rzeczy 
zbawiennych; iak niegdyś zólcią rybią 
z nauki Rafafa Anioła namafzczone śle- 
pego Tobiafza oczy przeyrzały , tak do: 
pufzczone -od Boca gorzkości na fpra- 
wiedliwego., otwieraią mu rozum, żeby 
to ogłądał, co ku zbawieniu iego y due 


.choewnemu poftępkowt iego wielce flu- 


ży; żeby oglądał to, co nad nim ieft, co 
pod:nim iet co wnim ieft, co koła 
niego iet, y z tego wfzyftkiego, gdyby 
to pfzczoła z róży kolcami obtoczoney 
w okoliczności utrapienia dopufzczone- 
go flodycz zbawienną zbierał bolefnemu 
fercu fwemu. 

Nad fprawiedliwym Człowiekiem ief 
niebo, Bóg y Swięci; gdy on zofłaie 
w ruinie rzeczy doczefnych , w boleści, 
płaczu, w tenczas mu fię naybardziey 
wdziera do pamięci niebo, gdzie. ani rui» 
ny, ari śmierci, ani płaczu ani boleści, 
iak mówi Jan S: niemafz; w tenczas 
w, fercu: iego rodzi fię pragnienie pokom 
wiecznego, którego. używaią kroluiący 
w.Niebie;.w.tenczas do Boca myśl fig 
. podr 
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podnofi, przez którą zgadza fię wolą 
ludzka z wolą Bofką; w tenczas fiy- 
fzeć wzywania Świętych Patronow ku 
pomocy. Pod fprawiedliwym Człowie: 
kiem ieft ziemia, czyściec, piekło. Gdy 
on patrzy na ruinę domu wego, fortu: 
ny fwoley, pewnie mu na myśli ftanie: 
z ziemi wfzyftko powfato, w ziemię 
fię obraca, y.mnie Wfzechmocność Bos 
fka w ziemię, na którey ftoię, w krge 
tce podobno zamieni.  Boleść ta, ktos 
ra ma z niefzczęśliwego przypadku, 
pewnie mu czyni uwagę: jeżeli tu tak 
bardzo boleiefz „ieżeli naprzykład ogień 
ziemfki tak cię przeftra(zył, o jakże fig 
bać trzeba ognia czyfcowego, dopietoż 
ognia piekielnego wiecznego, względem 
których .ogniow ziemfkie pożary ( iak 
mówi Auguftyn') a iedynym .malowa» 
niem. 

W fprawiedliwym Człowieku znays 
duie fię pamięć dawnych grzechów iuż 
fpowładanych , znayduią fię namiętno- 
ści da złego, każdego z przyrodzenia 
ciągnące. "W .utrapieniu dopufzczo= 
nym na to wfzyftko uwaga ieft wielcę 

aba: 
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ghawienna.  Wfpomniaw(lzy fprawie* 
dliwy na przefzie grzechy, myśli: kroż 
swie ,ieżeli mię Bóg_za nle nie karze? a 
jako fyna marnotrawnego nędza y głód 
do żalu pobudziły: peccavi in celum „tak 
fprawiedliwego utrapienie do ferdeczne= 


.go żalu za grzechy przedtym popelnie : 


me wzbudza.  Namiętności też wnim 
przez utrapienie tępieigs paflya lubie» 
ności ftygnie, paffya gniewu obumiera 

“S panya g > 


spaflya przypodobania fię światu gaśnie, 


zgoła «ze wfzyftkich miar w niefzczę= 
ściu (potobnieyfzym fię faie.człowiek 
do Boca. Kolo fprawiediiwego czło» 
wieka ieft Świat, przyiaciele, fortuna, 
honor, <«w.czym fię 'to nadzieia ;pokła- 
dała ;'utrapienie , które -go nabawia po- 
gardy tupi z.fortuny, zabiia przyiacioł, 
oraz to do «myśli .podaie, co rzekł Sas 
tomon: wanitas varitatum , © omnia va» 
mitac, prożność :prożności, y wfzyftko 
prożność y- utrapienie ducha, €F eflifie 
fpiritue, “Widzę dopiero; że miemafz 
ezemu na świecie ufać; nie wziętości, 
bo ta'uftaie; nie honorowi, bo ten-w po- 
gardę fç zamienia; nie przyjaciołom, be 
albe 
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albo mię przez fwóy niefłatek, albo przez 
śmierć „odftępuią; nie fortunie, bo tę 
lada przypadek wydziera. Bóg moy 
honor móy, wziętość moia, fortuna 
mola, przyiaciel móy; Bóg móy wfzy- 
ftko moie, Deus meus 6 omnia. O iak 
te w(paniałe pożytki, które z famego 
obiaśnienia myśli przez dopufzczone u- 
trapienie na Człowieka fprawiedliwego 
wyplywaią! 

Ale nie fg iefzcze wfzyfikie, że po» 
ming inne, niektore przynaymniey 
wipomnę.- Nikt o tym nie wątpi, że 
fprawiedliwi ludzie acz fię BoGv' przez 
pokutę ufprawiedliwili co do winy ;z0- 
ftala im iednak w czyfcu kara od grze- 
chow. zniefionych ; ieżeli oni dopu- 
fzczone utrapienia cierpliwie znofzą , 
szgadzaiąc fię z wolą Pana Boca, pozo« 
ftałe w.czyfcu kary albo cale, albo po 
(wielkiey części zgładzić mogą, tak da- 
lece, że wyfzedfzy z tego śmiertelnego 
Życia , albo mało co w czyfcu będą, al- 


bo profto do nieba wylecą , quofi /ogitta 


elea, iak firzała wybrana. Jakież to 
porównanie Człowieka wybranego dg 
firza. 


m "=> == 


„ trapienie, 
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firzały? bo iak 
firzałę, wynofi ią na 
które człowieka rani na (fer 
;fzę iego profto wynofi dọ 
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cięciwa „uderzywizy 


x yloKkOŚC; tak Ue 


cu, y biie, du 
nieba. 

Tę fame ffowa, które dopiero wy- 
mówiłem, czynią mi wftę ęp, abym opos 
wiedział pożytek zapewne wielki, że us 
trapienia pa fprawiedliwego człowieka 


dopufzczone, fg niełąkim znakiem pe- 
wność czyniącym o przeznaczeniu ie- 


go .do wieczney:chwały. Mówi na ie- 
dnym mieyfcu Paweł 2. Fim: 2.v.12. fi 
fuftinebi mus, 69 conregnanimuś, iezel: w è> 
fpół KPIR wefpół też krolować bę. 
dziem; to ieft: kto na podobieńfiwo 
Chryftufa cierpi, .na podobieńftwo.Chry- 
ftufa w dziedzictwie wiecznym królo» 
wać będzie. Otóż stu z utrapienia Kro» 
deftwo wiekuifie Apoftoł wnofi. Zno» 
wu na innym mieyfcu mówi: Kom. 8. 
ü. 29. których przeyrzał y przezn 1aczył , 
aby byli podobnemi obrazowi Syna Bofkie- 
go. Na czymże .to podobieńit« o zale- 
Ży.? wiemy, że całe życie Syna Bofkie* 
Qa go 
X. Balfama przygodn: Tom VII. 
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go 'Chryftufa Pana było utrapieniem y 
krzyżem; kto więc utrapienia ponofi, 
ftaie fig podobnym Synowi Bofkiemu, 
a tym famym do nieba przeznaczonym, 
Jett iefzcze w Piśmie świętym wyrok, 
ze droga bezbożnych, ed BoGA odrzu- 
conych niema Żadnego utrapienia, vig 
impiorum profperatur , Jerem: 12.-V.:1. toG 
że przeciwnych rzeczy przeciwna :przy= 
czyna, wnofzę: iako „gdy :grzefznikom 
w złości trwałącym we wfzyftkim 'fię 
powodzi, jeft to zna<iem.ich odrzucenia; 
tak też, gdy fprawiedliwemu nic fię nie 
powodzi, a różne utrapienia'trafiaią fię, 
być to mufi znakiem przeznaczenia ie- 
go do wiekuiftey chwały. -Przeto Au- 
guttyn woła: czego fię "fprawiedliwy 
człowiecze „krzyża dopufzczonego 'lę- 
kafz? ieżeli złotem 'iefieś? -ogień :cię 
fpofobi do Korony; -ieżeli drogim kas 
mieniem? trzeba młota y uderzenia, abyś 
fię do fundamentow -niebiefkiey Jero= 
zolimy mógł przygodazić; ieżeli wybor- 
ną pfzenicą? bądź -pierwey młócony, 
a pdydziefz tam, gdzie obfitościąsdomu 
{wego Bóg wfzyftkich nafyca ; ieżeli o= 
leiem 
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feiem iefteś? trzeba prafy, abyś z pod 
niey wyfzedlfzy, widzeniem. Boca ia- 
Śniaf, a miłością wiekuilłą gorzal. 

Uważcie Chrześcianie fprawiedliwi, 
Żadnego Krzyża y utrapienia na was do- 
pufzczonego takowego nie mafz, które. 
by fię nie tylko wiecznym zawfze, ale 
też y doczefnym częltokroć (zczęściem 
madgrodzić „nie miało. Stracił Job 
wfzyftko, a że to cierpliwie ponióff, 
We dwóynafób odebrał wizyltko; y Da- 
wid mówi: fecundùm multitudinem dolo- 
rum ,con/olationts tym letificaveruni ania 
(nam meam, według wielości boleści po- 
ciechani ,twolemi Panie rozradowała fie 
dufza mola, dziefięć razy uderzyłeś, 
dziefięc „razy pociefzyleś, Niechże te- 
Ady nikt nie mówi, iaka to ma być mi- 
dość, która .prześladule tego, którego 
kocha. Utrapienia dopu(zczone na fpra. 
wiedliwego fa prawdziwą miłością Bo» 
fką ku niemu; bo y dobrze życzą, y 
dobrze czynią ;,bo rozum iego obłaśnia- 
ią, z czyfcowey kary wypłacaig, pe- 
wność nielaką o zbawieniu daią, y cier- 
pliwie poniefione ziemfkim fzczęściem, 


Qq2 ` ` feko- 
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fzkodę, którą albo na „fercu albo w znie 
komych rzeczach uczyniły, nagradzaią. 
"Takim ci to krzyżem y utrapieniem 
był ogień śrzodówy. O iak on zafmu= 
Gil święte, niepokalane, Bocu poświę: 
cone dufze! ziaką fzkodą Kościoły, 
Domy Boże zruinował! iak wiele Do- 
mów Chrześciańikich w perzynę obró- 
cił! Dopuścił go Bóg, aby pokazał, ze 
cych, na których to niefzczeście padło, 
ferdecznie kocha. „Gdyby mi fię bo- 
wiem godziło w ferca ich zayrzeć, o 
iakbym ztego przypadkowego.niefzczę: 
ścia wiele pożytkow zbawienńych w due 
{zach ich znalazi! Zapewne ten ogień 
©biaśnił ich bardziey do poznawania 
rzeczy znikomych, do gorętfzego zami- 
towania Boca, do poddania fię dofkena+ 
łego pod wolą Bożą. Zapewne ten oO- 
pień ( mówię z nadzieią wielką ) ófwo* 
bodził ich od kat czyfcowych , które 
im od pokuty zoftawione były; zape- 
wne dał im znak miłościwy Stwórca 
dobrotliwy, że ont fą: przeznaczonemi 
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ich pociefzy w krótce, a tey ruiny, któ- 
ra fię na doświadczenie fprawiedliwych 
ftała, ani poznacie. 

Ciefzcie fię więc fprawiedliwi Chry- 
ftufowi w utrapieniu wafzym; wiedzcie; 
że Bóg ieft mądry y dobry. Jeżeli mg- 
dry? toć co czyni, dla-wyfokich koń- 
cow czyni. Dopuścił zaprzedać Jozefa 
w niewolą, y zawieść do Egiptu, k toz 
Jozefa w tenczas nie nazwał nędznym? 
a przecię Jozef mowi: Gen: 50..v. 20, 
vos cogitafiis de me malum, wy rozumieli- 
ście, że ia niefżczęśliwy , a oto Bóg nie- 
fzczęście zamienił w fzczęście, Deus ver- 
tit. illud in bonum ; tak uczynił, aby mię 
wywyżlzył, y przezemnie wielu in- 
nych Gy ut-exaltaret me,... EB fal- 
vos faceret multos populos. Jeżeli iefzcze 
Bóg dobry, miłościwy? zdayciefz fię na 
Qyca nayukochańfzego, zdaycie fię na 
Matkę, ba więcey iak Matkę, bo mó» 
wi u Izaiafza: Cap. 49. u. 15. Choćby 
Matka dziecięcia (woiego zapomniała, ia 
ciebie nie zapomnę. Mówcie: Oycze 
nafz, bądź wola twoia okolo nas, czyń, 
ćoć fię podoba, byle z lepfzym nafzym 


Qq 3 było; 
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było; tu biy, fiecz, karż, pal, byleś na 
wieki przepuścił, módo in aternum pórcas: 


CZĘSC DRUGA: 


O pociefzenie; które dałem fprawiez 

dliwym Ińdziom przez onegdayfzy 
przypadek Ki POPOR pobudza 
m. ię ni eprzeko )nanie, „abym ŻWawo na 
ftąpił na grzefznikow , tu w Krakowie 
albeli w okolicy iego zńayduiących fię ; 
zwłafzcza tych, którży ód dawnez0 
czafu z ftanu grzechowego powfłać nie: 
chcą. Oni podobno; Oni podobno tak 
wielkiego niefzczęścia przez cięfzkie 
gr.echy fwote ftali fię przyczyną. Kła- 
dę bow iem naypierwey za rzecz pewną, 
że Pan Bóg fprawiedliwy za grzechy 
popełnione nie tylko na tamtym świe- 
Cie; aleteż na tym różnemi przypadka* 
mi niefzcżęśliwemi złych ludzi karze. 
Zli byli, y na wefżyftkie fprofności ro- 
zlani ludzie przed potopem Świata, dla 
tego wfzyftkich Bóg zatopit; wyiąwizy 
kilku iprawied'iwych. Żli byl w Sodo- 
mie y Gomofze nieczyłtych mialtach, 

dla 


okóliczności pożaru 631 
dla tego Bóg fpuścił ogień z nieba, ktò- 
ry niecnoty pożarł, y mięlzkania ich. 
Wiecie hiltorią całą o Faraonie; iak go 
Bóg o tyrańitwo mad ludem fwoimchio: 
ftal. Wiecie hiftoryą o Kore, Datanie y 
Abironie, że ich za niepofiulzeńftwo 
urzędowi od Boca polftanowionemu, 
otworzywfzy pafzczę fwoię pożarla zie- 
mia. _Wiecie,. że niezliczona mnogość 
ludzi przez pufzczą: do' ziemi: obieca- 
ney idąca, trupem: padła; a: to: za: nie-. 
dowiaritwo y batwochwalitwo.. Wiecie 
ftrafzną karę nad fiedmią. Narodami 
Chananeyfkiemi; woyfka z nieba przy- 
izły na nie, y defzcz kamienny padał 
z obłokow, aby wfzyfcy do fzczętu wy- 
ginęli ; a to fię Rato za czary, y że czar- 
tu fynow fwoich ofiarowali. Wiecie 
karanie Amalecytów; Bog ich Saulowi 
wyciąć kazał, a to fię ftało za napaść y 
nieżmiłowanie fię nad ludźmi niewinne- 
mi podróż odprawuiącemi. Wiecie ka- 
rę mad Baltazarem, że Króleftwo ftra- 
cil, y nędznie zginął; a to fię ftało za 
świętokraćtwo. Wiecie karę nad He- 
rodem, że go robaćtwo białe roztoczy: 


Qa 4 ło; 


RZ 


lò; a to fię ftało dla pychy iego: „Ze 
60 poźnieyfzych przykladow Kary | 
grzechowey nić wfpomnę; których ieft | 
pel aroniufza, Kwiatkiewicza Se. | 
dofyć rozumiem wyliczone pewność | 


Czyńią, iako zpilma 5. wyięte, że Bóg | 
TYB gw 
Ów za dag r 


ma ten fpoślhb karania grzefznika, że | 
na fprawiedliwych ludzi” ffug fwoich 
hayukochańfzych; zgoła żadnego nie- 
winnych wytepkns różne dopufzcza ù- 
frapienia; nędzę, przy padki, aby tym 

T grzelz nikòw ukarala. 
Grzefzył jeden tylko Farao, a Bó g w(zye 
fikich ludzi w Egipcie zoltaią ; 
haftu ftrafzliwemi plagami. chtoftat 
Zar zefzył ieden Dawid, a Bog całe Kro: 
łeftwo Jzraela powietrzem pa iey y 
Znowu kilkadziefiąt tyfięcy. żołnierza 
niewinńiego zabić Aniolowi rozkaza 
i grze efzyja Lewity Zona; a Bog 
całe pokolenie Beniamina, Mis DS 
et ludzi, zatracił: Za grzechy Ma: 

nateffa 


ô 6kajiczi ności poź ZAP u 

malela iednego, całe Rio leftwo . | 
nędzne było; dla grzechów iednego $au* 
ka potomkowie iego na dlugie czafy nie 
fzczęśliw veni zottah ; dła grzechu tia: 
mego Archana cale woyfko ftracito zwy- 
cięttwo; dla iednego Judafza złego na- 
wainość morfka powitała, y ledwo 
w (zyftkich Apoltołow na łodzi zoĥtaią= 
cych nie potopila ; iak dowodzi Ambro- 
ży pifząc na Ewangelie. Ani fię temu 
dziwuycie, mówiąc: iakaż to fprawa, to 
zli ludzie grzefzą, a jay A y dos 
brych karzą? źle mowicie, gdy mówicie, 
że niewinnych karzą. Ja powiedziałem: 
ze niewinni ludzie częftokroć wiele 
złego ponofzą zokazył grzefzników, 
a to dopufzczenie względem niewin- 

ych: fprawiedliwych nie ieft karą, lecz 
tylko/doświadczeniem miłofnym, y oka: 
zyą do zafługi, zaś względem grzefzni- 
ków ieft karą. * Dopufzczenie niefzczę- 
Ścia na fprawiedliwych z okazyi iakiego 
rzefznika, fprawiedliwym wychodzi 
na więkfzą koronę w niebie, zaś grzes 
fznikowi; który ieft okazyą do tego 

zlego 
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zlego, wychodzi na więkfze y bole= 
śnieyfze potępienie w piekle. 

To położywfzy za fundament; poło- 
żywizy to, że- fprawiedliwość  Bofka 
grzechy karze, y że na ukaranie iedne= 
go grzefznika na wielu ludzi, nauka- 
ranie zlego” na niewinnych różne utra- 
pienia y przypadki dopufżcza;co ia mam 
fądzić o onegdayfzym przypadku nies 
fzczęśliwym? zbłądzęfz ia, gdy ten o- 
gień fprawiedliwą Pana BoGa nafzego 
kartą za (€ grzechy , które fię tu w Kra- 
kowie y w okolicy iego dzieią, nazwę? 
Wielkie mam natchnienie, abym z Pa- 
wiem Apofiotem wyliczył tu znayduią: 
cych fig zbrodni: fa podobno włzete- 
cznicy, cudzołożnicy, pfotliwi, kazi- 
rodzcy ;-fą mściciele, krzywdziciele, o- 
poie, złorzeczący , krzywoprzyfięzcy; 
fa złodzieie, obmówcy, niezgód podfie- 
wacze, pogorfzyciele ; fg, którzy żadne- 
go względu na przykazania Boże nie 
maig, a przykazaniami Kościelnemi jo- 
gardzaią ; fa, którzy w nałogach od wie- 
lu lat leżą, y żadnym obowiązkom fta- 
nowi (woiemu wlaściwym, acz fa cię- 
Żko 
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¿ko do tego obowiązani, dofyć nie czy- 
nig. Qtoż Bóg rozgnićwańy nie mo- 
gac fię doczekać poprawy; przepuścił 
tę onegdayfzą klęfkę na ukaranie ich 
zbrodniś ognie lubieżne, lakome owe 
pożary, zerząće fię pogorfzenia, ogniem 
puftofzącym Kościoły , Klafztoty; do- 
my ukarał. Przyczyna tedy cala, że hię 
to wielkie nłefźczęście fialo; fą ich grze= 
chy: i 
Prawda, wiem ia ó tyt dobrze, jakom 
dnia wczorayfzego flyfzal, że niekto 
fzy przyczynę fkładaią na niewinne Bo- 
Gu poświęcotie dufze, narzekaiąc na 
nie. O iak fię mylą! o iak miałko 
tzęczy biorą! Grzechy to temu win= 
ny, gtżechy tego przyczyną. Jako dla 
jednego Dawida całe Króleftwo acz 
niewinne powietrzem ginęło, iako. dla 
judafza na Swięte Apoftoły fala biła, 
tak dla iednego podobno albo dla kilku 
grzefźzników tu w Krakowie bez ła- 
dney. poprawy prowadzących niecno- 
tliwe Życie na dufze niewinne, BoGu 
poślubione , ta ognifta uderzyła fala, y 
wielką im fzkodę, iako też innym fpra= 
wie- 
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wiedliwym w okolicy zo oftaiącym uczy- 
piła.  Tymci dufzom pobożnym ten 
pień iet doświadc zeniem, y okazyą 


tak do za fugi tako d 


do więkfzey Dagr o- 
dy 3 ale tobie śrzefzn ku wieczne biada 
ryś BEC hami twoiemi to niefzczę 


ewinrie POKE ił. Ppi 
) ień ftraf. 
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blicz: 2ością Maieftatu z Poi? gmas 
drzeniem na ofłatni rachunek ftawić 
mufiemy, Wfzyftko ftworzeńie w ten- 
czas na Oczy. u ytz ucać ci ką e zbro: 
dnie twoie wedi lug owych ffów: Sap. 
3.U. 19. Na niezbożne Bóg uzbroi w 
Io kod Między t tym tworzeniem be 

dą zapewne na ciebie naltępowały o? 
dze Z rofkazu B Bólkiego te św jięte du- 
fze, które przez ciebie, bo dla grzechów 
twoich, tak wielką ponofzą ojej 
Zawołaią pr: A Sędzią Bo ogie 1: bias 
da tobie  grzefzniku! żę gc i przy= 
czyną, żeśmy Klafztor Śi A „ Wiẹzie- 
nie dobrow mome, ktore dla oi JE- 
zufowey po leymuie my, przez ogień u- 
traciły; ty iefteś prz zyczyną, że tyle 


świą - 
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gwiztyú Bofkich zgorzai lo; ty iefteś przy” 
e tyle dómow w perzynę kafle, 
prz | jczyną wfzyftkich „A „pla 
czów, boleści, narzekania; ty jefteś przy: 
czyną RS ianego tak wielu ludzi u= 
hoftwał; bo .gdyby.nie „yło gr rzęchów 
było tak furowego 
dópufzczenia Bożego. Tyś. to iefi Farao, 
rkfóryś a row plagi fprowadził, 
» | tyś Achan, BA $ „woyfko firacił ; ,tyś 
i Mada kiOŁYŚ na Apoltofy morze po- 
burzył; niechże ci-tedy sto utrapienie 
| nafze na więkfze 'wyidzię potępienie. 
| Ale o ciebie iefzcze z tey miary nie- 
| fzczęśliwfzego! Bóg na nas niewinny ch 
bjj ten przypadek dop puścił, aby ciebie na- 
pomniai ku poprawie. Wfzakże ci 
| podczas 00 na który patrzyłeś, ta 
| uwaga przychodziła: ieżeli to fię dzieie 
| z niewinnemi, coż fię dziać będzie ze- 
mną grzefznikiem? Wfzakże z ognia 
wynikały te natchnienia Ducha prze- 
nayświętfzego: do, pókiż w tem złym 
ftanie. trwać będziefż ? ido pokiż w fye 
nałogu leżeć? Biada tobie: że prędzey 
ce obiaśnienia «w fercu : twoim zgafłw, 
aniżeli ogień grafuiący ; byłeś złym iak 
przed- 


ir 


«twoich,pewnieby nie 
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przedtym, owfzem gorfzym fię ftałeś; 
ale zteymiaty iefzcze niefzczęśliwfzym 
ielteś, że gdy dla grzechów twoich my 
tak wiele cjerpieliśmy,„tak wiele ftraciliś. 
my. Twòy dom, twoje kamienicę grze- 
{zaniku Bóg wcale zachowat; abyś po- 
kutował, a miał dofyć czynienie z cze- 
go fprawować, czy to przez iaimużny, 
czy przez inne pobożne uczynki; aty 
zatniaft pokuty, dobra zachowanego od 
pożaru zażywałeś na grzechy, na piłań- 
ftwa, nięczyltości. W tym domu, w tey 
kamienicy Baca obrażałeś, «w którym 
śmiateś dziękować za „odebrane ,dobróe 
dzieyftwo ochrony ;twoiey „od ognia. 
Niechże cì wieczne będzie biada, niech 
te ruiny mafze z.grzechów twoich po- 
chodzące będą .ci ruiną wieczną, niech 
łzy nafze, któreśmy wyjlali, pobiią cię 
«wiecznie; niech :ięczenia nalze, ktore 
były podczas klęfki, zamienią ci fię 
w.wycie wieczne. Tak będą mówili 
do grzefznika w oftatecznym dniu fądu 
Pańfkiego ludzie fprawiedliwi, ktorzy 
przez negday(zy pożar na „ukaranie 
grze” 
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sgrzechów iego dopufzczony wielką 
fzkodę odebrali. 

Zaklinam was 'więc grzefznicy , na 
nikogo przyczyny tego niefzczęścia nie 
zwałaycie, ale ią grzechom -wafzym 
przypifzcie, ;a -nieodwłócznie czyńcie 
pokutę, byście iey odkładahiem czego 
iefzcze gorfzego na cały Krakow nie 
fprowadzili. Upamiętaycie fig co prę- 
dzey , coż bowiem wam -winai bliźni, 
z któremi -w przylaźni Żyłecie? co :ko- 
ścioty, «w których fię smodlicie, y fpo- 
czywać -macie ? .co 'Miafto 'nayukochań- 
fze, które wam ‘pob «do pożywienia 
daie? Ah! czyńcie pokutę, abyście y 
tego iednego /Miafta, które w Polzcze 
nayokazaltze , -które w nabożeńftwie 
nayobfitfze , które-świętych Relikwiami 
nayfławnieyfze , o ruinę -nie prżyprawi- 
ti. Ale y dla dufz-wafzych pokutnycie, 
aby nadfpodzianie nie były porwane, 
y na pożary wiekuifte rzucone; iak nie- 
gdyś w Jerozolimie, gdy wieża z nagła 
upadła, y.niektórych ludzi pozabiiała, 
Chryftus z tey okoliczności zawołał, 
Łuc. 13. v. f. fi panitentiań nom egeritis, 

omnes 
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omnes fimiliter peribitis, ieżeli p pokuty czy: f 
nić nie będziecie, wfzyfcy podobnież fi 
| j poginiecie; tak z Okazyi pożaru one- d 
| gdayfzego wolam-do was grzefznicy ; c 


ieżeli pokuty nie uczynicie, „poginiecie, 
dufza wafza na -ognie nieuftanne, por- 


wana będzie. Czytałem w życiu S. Win- ( 
centego, ba podobno iuż powiedziałem: È 
Jen Swięty podczas Adwentu maiąc t 
| Kazanie przededniem ‚iak ie zwyczay, i 
| zafłanowił fię na kazaniu, y wołać po» 7 
cal. świecy, świecy, fzukaycie co prę- | 2 
| dzey potępieńcow, a wyrzućcie ich z | ' 
Kościoła. Zapalono świecę, fzukano, y s 
dwóch nieczyłtych młodzianow w ką- | x 
cie Kościoła niewftyd pfotliwy papeł- | i 
niaiących znaleziono , ale bez dufzy by- f 
li, ciała zaś ich podobne do fzyny o- ( 
gniem piekielnym rozpaloney. Pamię= r 
taycie grzefznicy nieczyści, .cudzoło- i 
żnicy, opoie, krzywdziciele, którzy f 
grzechami wafzemi na niewinne dufze IB 
ogień doczefny fprawadzacie, żebyście | 4 
ijefzcze na Świecie ogniem „piekielnym | 4 
| palić fię nie poczęli, iak ci niefzczęśli. || 4 
M wi miodzianie. Zmiluycie fię, mifire> UE 
PNN | mini | 
PEKIN | 
PAN 
LON 
ji | Í | 


Z 
y 
d 
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mini animó , zmiluycie fię nad dufzą wae 
fzą,.a .y dla dobra bliźnich wafzych y 
dla was famych „czyńcie pokutę bez 
©dwioki. 

(CZĘSC TRZECIĄ 


Dy :ła tak fprawiedliwych elefze, a 
# grze(znikow z okoliczności ,pożas 


„ru onegdayfzego .napominam do poku- 


ty, was też -Chrześciąnie moi .naymilfi 
zachsecić do podziękowania Bogu, że 


IMiafto Krakow od kięfki zachował, y 


proźby , aby „podobnie nigdy nas nie nar 


<wiedzał, potrzebną rzeczą być fądzę. 


Gratias agamus Domino Deo nolro., di 


„gnum:© juftum efl. "+ Czyńmy dzięki:Pa- 
„nu Bogu .nafzemu, ibo wielce godna; 
gprawiedliwa rzecz ieft. Ah.Chrześcia- 


nie „moi! pofzlibyśmy byli w,ruinę na 


.podobieńftwo „Kleparza, gdyby tylko 
-przez drogę przelzedł ogień, gdyby fię 


ku 'Miaftu wiatr w.tenczas ,„obrocił, a 
łacno,;to być mogło. Ah iakaby :kle- 
fka w Krakowie była! iużbyście w do» 


„mach wafzych nie mięfzkali, dziedzicy 


'R.r Kamie= 
X. Balfama przygodn: Tom V LI. 
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kamienie bylibyście tułaczami, bogaci 
nędznemi; którzy innych karmicie,przy: 
edziewacie, zapomagacie , fami zapomo= 
żenia prołilibyście. «Moglo fię to ftać 
-© iednę godzinę, mogłby o ieden dzień 
w niwecz póyść Krakow, który był 
tyle wiekami fławiany,a dobroć Pana 
Boca nafzego nie dopuściła tego, mi- 
łofierdzie 'Bofkie zatamowało . miecz 
fprawiedliwości iego , daiąc nam czas do 
pokuty y oddalenła kar fprawiedliwych. 
Gratias agamus, dziękuycie Boau za to | 
iego wielkie dobrodzieyftwe. | 
Noe za to, że wybrnął z-potopu, na- | 
tychmiaift wyfiadłfzy z Arki, wyftawii | 
Panu Ołtarz , v ofiary czynił na padzię- | 
kowanie.  Abraham'na podziękowanie | 
za zwycięftwo nad czterema Królmi o- r 
trzymane, chleb y wino przez ręce Mel- t 
chizedecha Bocu. oddał. Moyżefz po ] 
n 
f 


m a w cc” m Pry (> Qs 


— 5 


G GM c” w 


«zatopieniu Faraona, przed ktorym u- 
ciekał, wołał: na lud wfzyftek: śpieway= 


my Panu ,*y dziękuymy mu. rjephte wra- g 
caiąc z woyny z tryumfem z córki wla- i 
{mey Bocu ofiare uczynił. « Toż mè- k 
wić o innch wielu, iako czytamy w Pi- f 
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śmie $. Wfzyfcy dziękowali Bocu za 
odebrane łafki, y my dziękuymy, Że nas 
Bóg zachować raczył przy zdrowiu y 
fortunie. Mów każdy z Pfalmiftą: gdy- 
byś mię nie ty Panie poratowal, tedy 
bsrdzo blifko w podłości moięy byłaby 
zguba moia. Przeto chwalę bardzo tę 
wdzięczność Miafta Krakowa, którą na 
folenney Wotywie dnia onegdayfzego 
oświadczyło przy śpiewaniu. Te Deum 
laudamus w Kościele Nayświętfzey Ma- 
Ryl. Dignum €5 juflum eft, fprawiedliwa 
bowiem rzecz; gdyśmy od tego pożaru 
zachowani, zwyciężyliśmy Faraona, wys 
bawieni iefteśmy z potopu ogniftego; 
odzyfkaliśmy dobro nafze y życie nafze. 

Dziękuymy iefzcze Swiętym Patro- 
nom Polfkim, mianowicie Swiętym: 
Woyciechowi, Stanifiawowi Bifkupowi, 
Janowi Kantemu, Stanifławowi Koftcez 
nie wątpię bowiem, żę ta fwoboda na- 
fza ftała fię za ich przyczyną do Bofkie- 
go Maieftatu. Przed kilką miefigcami 
iedna Ofoba godna w Magiftracie Kra- 
kowfkim, y wielce zafłużona Miaftu, 
fen mi fwóy powiedziała takowy: Śniłe 

Rr 2 mi 
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mi ié, że bętiąc. w Kościele u S. Bárba- 
ry; widziaićm Świętego Staniflawa Kos 
fike przed Nayświętfzyńń SAKRAMENTEM 
klęczącego, ý nódląćego: fię. Potym 
pofzedf ńą Zamek dó Koóścióła Kate dias 


I 


Ińegó, yatan przed Pańemń JEzufem Us 
kńzyżo ifzy ńa twarż, otago 
bardzó krzyżem leżał. 1czone 
modlitwie àz Zamku, powrocił dó Ki os 
ścioła S. Barbary; a pofzedii zy, do Za: 
kryftyi, wziął zap alona póochodnig;'y z 
nią przez Gal 


pac 


g Miza śpiewaną Rat przed 
Oltaizén Waćlkińn: jym ia fer feni 
uffy(zał, odpowiedziałem: takim (nem 
nie potrzeba pogardzać , bo iefi nadzwy* 
Czdyny; y mufł zamykać w fobie taie- 
mnicę ofóbliwfzą, Przeto też ta zacna 
Gioba przyflawizy kilka par świec do 
rgo Oltafza S: Kofiki; poftarała fię, że 
przez dwa dni Mize święte u jego Ot: 
tarza śpiewane Od nafzych -Kapłanow 
byly ha uprofzenić fProtekcyi Miaftu 
Krakowi: Gdytn onegdaylzy hiefzczę: 
śliwy przypadek obaczył Ź iedney firo- 
py, z órugiey rony zachowane Od o- 
goia Milo Kraków; ptzylzió mi na 
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myśl: bóday to ten fen przed kilku mie- 
fięcy mi powiadańny teraz nie uiścił fię. 
Podobnó dla tego. Koftka ptzed Nay- 
świętfzym SAKRAMENTEM w tym Ko: 
ściele ; potym pr: ed Krucyfisem na 
Zamki upadifzy dlugo leżał, aby Kra* 
kow nie tpadał. Podobno z zapaloną 
pochodnią dla tego ftal przed Oltarzem 
podczas Mfzy , aby Krakow nie gorzał. 
Fauńdamedt zaś takowego tłumaczenia 
mam z hiftoryi, które óświańczałą, że 
Ww podobnych okolicznościach Miaft 
Polfkich y Polfki bronii Koftka 

Dzięktiytnyż tedy Bocu y Sy więtym 
ego za wybawienie nas od złego, za 
tak wielkie dobrodzieyftwo: Gratias a- 
gamus, dignum €3 jufłum efi. Ale oraz 
prośmy Opatrzności iego,, żeby iuż to 
rk afto, y okolicy iego nigdy więcey 

trafznym pożarem nie nawiedzał. Mò- 
wmy do niego: Boże miłofierny, kto: 
ry weyrzawizy na ofiarę Noego, przy- 
tzekłeś, że iuż więcey Świata potopem 
karać nie będziefz; oto ci ofiarę uczy- 
nito Miafto Krakow dnia onegdayfzego, 
ofiatę bez porównania milizą tobie, bo 

Kxr-2 nie 
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nie ze krwi bydlęcey, ale z niepokala- 
nego Baranka uczynioną; weyrzyi na 
nię miłofiernym okiem, a poftanów 
w wyrokach twoich nigdy iuż na nas 
podobney klęfki nie przepufzcząać. Miey 
wzgląd na tych Swiętych, których tu 
Cala leżą, a iako nie karałbyś był o» 
gniem Sodomy y Gomorry, gdyby kilku 
fprawiedliwych miała w fobie, tak pa- 
trząc na liczbę Świętych, których tu 
ieft bardzo wiele, nie dopufzczay od- 
tąd ma nas ognia, a pefłe fame igne & 
bello libera nös Domine, Amen. 
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